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Dobry początek Adama Małysza w Pucharze Świata Irackie Konstytucyjne „konklawe” w Neapolu

Skok na podium

Adam Małysz (w środku) w towarzystwie Świętego Mikołaja i Śnieżynki po wczorajszym konkursie 
Pucharu Świata w skokach narciarskich Fot. PAP/EPA

Najlepszy zawodnik minionego sezonu 
Adam Małysz rozpoczął sezon w skokach nar­
ciarskich od drugiej lokaty w Kuusamo. Polak 
skakał daleko - 132 i 134 metry, ale wczoraj 
nie zdołał pokonać Fina Matti Hautamaeki, 
który w pierwszej serii poszybował najdalej

w całym konkursie (139 m), a w drugiej miał 
133,5 m. - Nie jestem jeszcze w najwyższej for­
mie, na treningach skaczę „w kratkę” - mówił 
Małysz. - Cieszę się, że się zmobilizowałem i za­
jąłem drugie miejsce, choć w pierwszej serii moc­
no spóźniłem odbicie. Szczegóły - str. 18

zagrożenia
Debata w Sejmie

■ Nadrzędnym celem polskie­
go zaangażowania w Iraku jest 
jak najszybsze przekazanie 
Iraku Irakijczykom - powie­
dział w piątek w Sejmie mini­
ster obrony Jerzy Szmajdziń- 
ski. Wystąpienie zostało prze­
rwane na trzy kwadranse, gdy 
posłowie „Samoobrony” roz­
postarli transparent z hasłem: 
„Żołnierze do domu... Kwa­
śniewski, Miller - Rokita, bra­
cia Kaczyńscy do Iraku”.

Minister przedstawił wczo­
raj posłom informację o sytu­
acji w Iraku i zagrożeniach dla 
przebywających tam polskich 
żołnierzy. Przyznał, że sytuacja 
w strefie zaangażowania Pola­
ków pogorszyła się. Powtórzył 
opinię, że z chwilą powołania 
w czerwcu 2004 r. rządu tym­
czasowego, od niego będą zale­
żały decyzje o dalszym zaanga­
żowaniu obcych wojsk w Iraku.

Jak wynika z listopadowe­
go sondażu Centrum Badania 
Opinii Społecznej 46 proc. Po­
laków zdecydowanie sprzeci­
wia się obecności Wojska Pol­
skiego w Iraku.

„Zagrożona mównica” - str. 3

Czyszczenie 
przedpola

Ministrowie spraw zagra­
nicznych 25 obecnych i przy­
szłych członków Unii rozma­
wiają w Neapolu o nowej kon­
stytucji, która ma przygotować 
Unię do poszerzenia w 2004 ro­
ku. Włochy, które obecnie 
przewodniczą UE, zaapelowały 
do państw członkowskich, aby 
poświęciły swoje interesy na­
rodowe dla dobra Europy. Dele­
gacje polska i hiszpańska wy­
raziły rozczarowanie włoskimi 
propozycjami kompromisu.

Konstytucyjne „konklawe” 
- spotkanie nazwano tak dlatego, 
że ministrowie mają obradować 
aż do osiągnięcia porozumienia 
- ma przygotować grunt pod 
uzgodnienie eurokonstytucji 
przez szczyt przywódców 25 
państw, który odbędzie się 12-13 
grudnia w Brukseli. Podczas 
brukselskiego szczytu ma dojść 
do przyjęcia konstytucji. Uczest­
nicy spotkania dyskutują przygo­
towane przez Włochów kompro­
misowe propozycje ostatecznej 
redakcji tych artykułów projek­

tu, na które nie chcą się zgodzić 
wszyscy aktualni i przyszli 
członkowie Unii Europejskiej.

Włosi zaplanowali cztery se­
sje „neapolskiego konklawe” 
- dwie odbyły się wczoraj, dwie 
mają odbyć się dzisiaj. Jeżeli bę­
dzie taka potrzeba, politycy usią­
dą do stołu rokowań również ju­
tro, w niedzielę. Wśród obserwa­
torów spotkania dominuje jed­
nak opinia, że konferencja bę­
dzie prezentacją stanowisk, a do 
rozstrzygnięć dotyczących zapi­
sów europejskiej konstytucji 
może dojść dopiero za dwa tygo­
dnie podczas szczytu UE 
w Brukseli.

Już na początku spotkania 
polska minister do spraw euro­
pejskich Danuta Hubner i hisz­
pańska szefowa dyplomacji Ana 
de Palacio wyraziły rozczarowa­
nie, że we włoskich propozy­
cjach kompromisowych nie ma 
ani słowa o zmianie systemu gło­
sowania w organach Unii Euro­
pejskiej.

Dokończenie - str. 6

Bez limitu
Dodatek 

alimentacyjny
Nie będzie limitu dodat­

ku alimentacyjnego w wyso­
kości 510 złotych dla rodzin 
samotnie wychowujących 
dzieci - zdecydował wczoraj 
Sejm.

Senat, podobnie jak wcze­
śniej rząd, chciał ustalenia 
maksymalnej wysokości do­
datku alimentacyjnego na 510 
zł (trzykrotność dodatku na 
jedno dziecko, wynoszącego 
170 zł). Sejm odrzucił popraw­
kę Senatu większością jedne­
go głosu.

(PAP)

Jak wyleczyć szpitale
Zanim wyzdrowieją, muszą przejść okres długiej rekonwalescencji

(INF. WŁ.) Umorzenie części zobowią­
zań szpitali wobec skarbu państwa, prze­
jęcie połowy pozostałych długów przez 
samorząd i zamiana ich na obligacje, 
Przekształcenie szpitali w spółki prawa 
handlowego, dzięki czemu będzie możli­
we postawienie ich w stan upadłości - to 
Podstawy rządowego planu, który ma 
wyprowadzić szpitale z zapaści. - Rząd 
umarza długi najmniej znaczące, nato­
miast te, które faktycznie prowadzą do 
upadku, przerzuca na samorządy - odpo­
wiadają na to starostowie z Małopolski.

Minister zdrowia Leszek Sikorski 
twierdzi, że jedną z głównych zalet rzą­

Piotr Mierzejewski odwołany

Prokurator zbada
Dyrektor departamentu 

gospodarki lekami NFZ Piotr 
Mierzejewski został wczoraj 
odwołany ze stanowiska 
przez prezesa Narodowego 
Funduszu Zdrowia Krzyszto­
fa Panasa. Mierzejewski był 
wcześniej kierownikiem 
Urzędu Rejestracji Produk­
tów Leczniczych, Wyrobów 
Medycznych i Produktów 
Biobójczych.

Minister zdrowia Leszek Si­
korski złożył do warszawskiej 
prokuratury zawiadomienie 
w sprawie niezgodnego z pra­

wem zarejestrowania kilkuset 
leków, fałszowania dokumen­
tów i niedopełnienia obowiąz­
ków przez Ministerstwo Zdro­
wia. Nieprawidłowości wykryła 
kontrola ministerstwa, która 
obejmowała okres od paździer­
nika 2001 do marca 2003 r. 
Nadzór nad polityką lekową 
pełnił wówczas wiceminister 
zdrowia Aleksander Nauman, 
a szefem resortu do początku 
2003 r. był Mariusz Łapiński. 
Obaj twierdzą, że nie mają ze 
sprawą nic wspólnego.

„Podwójny numer” - str. 4

dowego projektu restrukturyzacji szpitali 
jest umorzenie części zobowiązań szpita­
li wobec skarbu państwa. Tymczasem 
Krzysztof Kłos, dyrektor Departamentu 
Polityki Społecznej Małopolskiego Urzę­
du Marszałkowskiego, nie kryje sceptycy­
zmu: - Przecież te płatności szpitale regu­
lują na ogół terminowo. Na ponad 100 
min złotych długów placówek podległych 
marszałkowi wszystkie zaległości wobec 
skarbu państwa wynoszą raptem kilka 
milionów.

Najpoważniejsi wierzyciele szpitali to 
pracownicy i dostawcy, ale - w myśl rzą­
dowego programu - połowę tych zobo­

Dziś wraz z „Dziennikiem Polskim” kolejny zeszyt

ATLAS TURYSTYCZNY OKOLIC KRAKOWA

Ustawa o VAT
Naprawa 
na gorsze

Wczoraj sejmowa Komisja 
Finansów zajmowała się rządo­
wym projektem Ustawy o podat­
ku od towarów i usług. Zdaniem 
ekspertów, wymaga on zmian, 
gdyż przepisy w zaproponowa­
nym brzmieniu tylko skompli­
kują system podatkowy.

Szerzej - str. 8

Festiwalowy prezent
Jubileusz Henryka Mikołaja Góreckiego

wiązań przejmą organy założycielskie 
szpitali (które potem będą mogły zamie­
nić zobowiązania na obligacje). Niestety, 
ów pomysł w wielu rejonach może oka­
zać się zapisem martwym, bo istnieją 
określone limity, ponad które marszałek 
czy starosta nie mogą zadłużyć kasy swo­
jego urzędu.

- Projekt ma na celu ochronę finansów 
publicznych, natomiast nie widać w nim 
troski o pacjenta. Wydaje się oczywiste, że 
jeżeli plan wejdzie w życie, wówczas część 
placówek upadnie, co pogorszy sytuację 
chorych - uważa dyrektor Kłos.

Dokończenie - str. 4

%

■ ■- '-L, i
"iV--

5
- f 

-

Henryk Mikołaj Górecki i sopranistka Joanna Woś w Filharmonii 
Krakowskiej Fot. Anna Kaczmarz

(INF. WŁ.) Wczoraj wieczorem w Filharmonii Krakowskiej roz­
począł się .Jubileusz Henryka Mikołaja Góreckiego”. Na kilka dni 
przed urodzinami twórcy, które wypadają 6 grudnia, Kraków po­
stanowił - trzydniowym festiwalem - uhonorować kompozytora.

Szerzej - str. 7

Dziennikiem

A w nich:
• Grzyb skalny 

w Bigorzówce
• Klejnot na uboczu
• 13 hrabstw u stóp
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Dziś 333. dzień roku
# W Krakowie Słońce 

wzeszło o godzinie 7.14, zaj­
dzie o 15.43

D Księżyc wzeszedł o go­
dzinie 12.32, zajdzie o 21.46

❖ Dzień będzie trwać 
8 godzin i 29 minut

& Imieniny obchodzą 
Błażej i Walter

□ Dzień Podchorążego

Miłość potrzebuje swobo­
dy i czasu na wydanie naj­
piękniejszych kwiatów.

1830 - noc listopadowa. 
Członkowie sprzysiężenia Pio­
tra Wysockiego rozpoczęli 
w Warszawie akcję, która do­
prowadziła do wybuchu po­
wstania. Wielki książę Kon­
stanty uciekł z miasta, ale po 
stronie powstańców opowie­
działa się tylko część wojska.

1860 - w trzydziestą roczni­
cę wybuchu powstania listopa­
dowego przed kościołem Kar­
melitów w Warszawie po raz 
pierwszy odśpiewano pieśń 
„Boże, coś Polskę" że zmienio­
nymi słowami: „Ojczyznę, 
wolność racz nam wrócić, Pa­
nie”.

1901 - w Krakowie odbyła 
się premiera dramatu „Ksiądz 
Marek” Juliusza Słowackiego.

1918 - na Wawelu, z okazji 
obchodów rocznicy powstania 
listopadowego, odbyła się uro­
czystą msza połowa.

1918 - w Warszawie po­
wstała kawiarnia „Pod Picado- 
rem”, gdzie zaczęli spotykać 
się młodzi poeci, muzycy, ma­
larze. Wiersze recytowali Sło­
nimski, Tuwim, Lechoń.

1930 - w teatrze Bagatela 
występował w listopadzie re- 
wiowy zespół murzyński. Pre­
zentował operetkę „Luizjana”, 
która cieszyła się w Krakowie 
dużym powodzeniem.

1934 - w listopadzie w Kra­
kowie powstało Towarzystwo 
Prehistoryczne. Jego celem by­
ło informowanie o przypadko­
wych odkryciach i znalezi­
skach, ochrona zabytków 
i propagowanie wiedzy arche­
ologicznej. Czasopismem To­
warzystwa było: „Z otchłani 
wieków”.

1936 - w Krakowie zakoń­
czyła się wystawa prac Wojcie­
cha Kossaka. Cieszyła się ona 
rekordową popularnością.

1949 - zakończył się Kon­
gres Jedności Ruchu Ludowe­
go, na którym utworzono Zjed­
noczone Stronnictwo Ludowe.

1952 - prymas polski Stefan 
Wyszyński został mianowany 
kardynałem.

1957 - w Warszawie odbyła 
się prapremiera „Iwony, księż­
niczki Burgunda” Witolda 
Gombrowicza.

1966 - władze nie zgodziły 
się na przyjazd do Polski pa­
pieża Pawła VI. MS, PS

Do sylwestra 
pozostały 32 dni

Cudzym słowem

Doradca prezydenta Aleksan­
dra Kwaśniewskiego i były wice­
minister spraw zagranicznych 
Jerzy Makarczyk uważa utwo­
rzenie sieci powiązanych ze so­
bą placówek muzealnych za 
„najmądrzejsze rozwiązanie” 
sporu o upamiętnienie ucieczek 
i wypędzeń w Europie.

„Taka sieć mogłaby posiadać 
centralny sekretariat umiejsco­
wiony przy Radzie Europy lub 
Organizacji Bezpieczeństwa 
i Współpracy *w Europie 
(OBWE)” - powiedział Makar­
czyk w wywiadzie opublikowa­
nym w piątek na łamach dzien­
nika „Die Welt”.

Polski prawnik wyjaśnił, że 
uczestnikiem sieci mogłaby być 
także niemiecka placówka 
w Berlinie, Poczdamie lub „każ­
dym innym niemieckim mie­
ście”. Nie może ona jednak peł­
nić roli „centrum” całego przed­
sięwzięcia - zastrzegł.

Projekt budowy w Berlinie 
Centrum przeciwko Wypędze­
niom jest forsowany od trzech 
lat przez fundację utworzoną 
z inicjatywy przewodniczącej 
Niemieckiego Związku Wypę­
dzonych (BdV) Eriki Steinbach. 
Głównym celem placówki ma 

17 razy w ciągu jednego dnia znalazł się w stanie śmierci klinicz­
nej pewien 64-letni Serb pochodzący z Bośni. Chory ostatecznie 
pozostał przy życiu. Ljubomir Cebic został przyjęty do szpitala 
w Foca. Tam poddano go kilkunastokrotnej reanimacji za pomocą 
defibrylatora. „W trakcie zawału serca zdarzają się przypadki 
śmierci klinicznej, ale po raz pierwszy widzę pacjenta, któremu 
udaje się przeżyć 17 zatrzymań pracy tego organu’’ - powiedziała 
ratująca go lekarka. Chory o własnych siłach wyszedł ze szpitala.

Źródło: Onet.pl
32,4 miliarda euro wyniesie w 2004 r. budżet wojskowy Francji. 
Będzie on większy od tegorocznego o 4,3 proc. Pozwoli to m.in. 
na; wystrzelenie dwóch satelitów (obserwacyjnego i komunika­
cyjnego) oraz zwiększenie zakupów uzbrojenia i sprzętu (aż 
o 9,2 proc.). Lotnictwo otrzyma m.in. 5 wielozadaniowych my­
śliwców Rafale i 110 pocisków samosterujących dalekiego zasięgu.. 
Marynarka dostanie natomiast trzeci podwodny okręt atomowy 
i 4 wielozadaniowe fregaty. Wojska lądowe wzbogacą się 
o 50 czołgów leclerc. Źródło: Raport WTO

(PS)
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„Supermarket w powietrzu" to instalacja hiszpańskiego artysty Tomy Ceballosa. Wózki zawieszone na 
drzewach można podziwiać przy ul. Tymienieckiego w Łodzi. Fot: PAP/Andrzej Zbraniecki

być upamiętnienie losu milio­
nów niemieckich wypędzo­
nych. Polska, Czechy, a także 
rząd Niemiec uważają, że zdo­
minowana przez ziomkostwa 
placówka z siedzibą w Berlinie 
nie gwarantuje obiektywnego 
przedstawienia problematyki 
wypędzeń.

Makarczyk ocenił propozycję 
Steinbach jako „obliczoną na po­
klask” oraz „szkodliwą i nieod­
powiedzialną”.

Deklaracja prezydentów 
Kwaśniewskiego i Johannesa 
Raua była natomiast - jego zda­
niem - udaną próbą „przyzwo­
itej europejskiej odpowiedzi” na 
propozycję ziomkostw. Podkre­
ślił, że deklaracja skierowana 
jest przeciwko materialnym 
roszczeniom niemieckich wypę­
dzonych. Kwaśniewski i Rau wy­
dali miesiąc temu w Gdańsku 
oświadczenie, w którym wezwa­
li do europejskiego dialogu o wy­
siedleniach i wypędzeniach.

Makarczyk wskazał na „eska­
lację antypatii, a nawet , wrogo­
ści”, do której doszło w obu kra­
jach w wyniku sporu o wypędze­
nia. „Każda akcja wywołuje re­
akcję” - zauważył.

(PAP)

W prostym 
zwierciadle

Nadal wałkuje się sprawa 
czterech kopalń, które chce za­
mknąć właściciel, czy III RP re­
prezentująca ogół obywateli. 
Po Sejmie sprawą zajmuje się 
Senat...

W normalnym kraju decyzję 
o fuzji, zamknięciu czy budo­
wie kopalń podejmuje ob. Ko­
walski (Smith, Gołdberg czy 
Schwartz). Ktoś, kto od 30 lat 
zajmował się prowadzeniem 
kopalń, zna się na tym, i wkła­
da w to własne pieniądze. Więc 
bardzo mu zależy na tym, by 
interes dobrze szedł.

W Poronii decyzje o tym po­
dejmuje tzw. rząd, czyli ludzie, 
którzy nie włożyli w ten interes 
ani grosza, a za rok-dwa prze­
staną nim zarządzać. Oraz 
z WDost Senatorowie i WCzc 
Posłowie, którzy na kopalniach 
nie znają się w ogóle - i bardzo 
zależy im tylko na jednym: by 
w następnej kadencji znów zaj­
mować Krzesła i Fotele.

A także WDost Senatoressy 
i WCzc.Posłanki. Zimno mi się 
robi na myśl, że o losie kopalń 
może decydować WDost. Maria 
Szyszkowska i WCzc. Renata 
Begerowa!

JANUSZ KORWIN-MIKKE

Nowy gubernator Kalifornii 
Arnold Schwarzenegger zapro­
ponował drastyczne cięcia wy­
datków socjalnych. Dzięki temu 
ma nadzieję zaoszczędzić pra­
wie dwa miliony dolarów 
i zmniejszyć dziurę w budżecie 
tego najbardziej zadłużonego 
stanu Ameryki. Oszczędności 
dotkną m.in. niepełnospraw­
nych oraz emerytów i rencistów.

„Super Express” w infor­
macji „Schwarzenegger 
oszczędza bardziej niż Hau- 
sner”.

(PS)
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Sytuacja baryczna
Polska południowa jest pod 

wpływem niżu, z centrum nad 
Dolnym Śląskiem. Z południa 
w głąb kraju przemieszcza się 
front chłodny. Za frontem napły­
nie nieco chłodniejsza masa po­
wietrza polarnomorskiego.

Prognoza pogody
Dziś będzie zachmurzenie 

umiarkowane i duże. Miejscami 
opady deszczu. Temperatura 
maksymalna od 9 do 12 st., na 
Podhalu 9 st., w Tatrach 5 st. 
Wiatr słaby i umiarkowany, 
z południowego wschodu i połu­
dnia. W nocy pochmurno z prze­
jaśnieniami. Miejscami słaby 
deszcz.

W Tatrach i na szczytach Be­
skidów śnieg. Temperatura mi­
nimalna od 6 do 3 st., niewyklu­
czony lokalny przygruntowy 
przymrozek do -1 st., na Podha­
lu 1 st., w Tatrach -4 st. Nad ra­
nem miejscami mgły. Wiatr sła­
by i umiarkowany, z południa.

■

BARAN (21 III - 20 IV): Towarzyski i pełen radości - wkra­
czasz, tanecznym krokiem, w krainę przyjemności.

BYK (21 IV - 21 V): Wahania. W prawo czy w lewo? Na ostro, 
łagodnie? Gdy idzie mróz, to wdziej ciepłe spodnie.

BLIŹNIĘTA (22 V - 21 VI): Rzuć się w wir życia i przeżywaj 
radość. Przed Tobą - wielkie święto! Szampana podają.

RAK (22 VI - 22 VII): Cieszysz się z tego, co masz, a przy­
szłość zapowiada miłe zmiany. Wypijmy za to!

LEW (23 VII - 22 VIII): Rozkojarzony - miałeś gdzieś iść! 
Coś załatwiać? Poskramiaj demony chaosu, płonącej wyobraźni-

PANNA (23 VIII - 22 IX): Głupie myśli oddal od siebie. Już 
wkrótce będzie Ci jak w niebie.

WAGA (23 IX - 22 X): Mistrz organizacji pracy i tytan bizne­
su - jak Atlas trzymasz nad sobą sklepienie. Aż mury runą, runą, 
runą... przed emeryturą.

SKORPION (23 X - 21 XI): O tajemnicza i piękna pani: Lepiej 
ominę Cię z daleka, zanim...

STRZELEC (22 XI - 21 XII): Nowe drogi, nowe szanse, nowe 
możliwości, nowe perspektywy. I biznes - prawdziwy.

KOZIOROŻEC (22 XII - 20 I): Ostateczne rozwiązanie! 
Trzask, prask - już po wojnie. Teraz trzeba wywalczyć pokój.

WODNIK (21 I - 18 II): Odetchnąć: spokojnie, z uczuciem ra­
dości. Robota! Tak wiele roboty. - Ja muszę do Moskwy!

RYBY (19 II - 20 III): Szybki, elokwentny, wiesz, czego 
chcesz i dokąd dążysz - załatwiasz sprawy z wdziękiem orła.

JAKUB CIEĆKIEWICZ
Księżyc w znaku Wodnika - nadciąga pierwsza kwadra- 

Przed nami czas przemiany. Śmiech tętni w gardłach.

Prognoza orientacyjna 
na dzień następny

W dzień będzie pogodnie 
z ławicami wysokich chmur. 
Nie powinno padać. Więcej 
chmur na Podkarpaciu i tam 
miejscami słaby deszcz, na 
szczytach gór śnieg. Tempera­
tura maksymalna od 7 do 9 st., 
na Podhalu 7 st., w Tatrach 0 st. 
Wiatr słaby i umiarkowany, 
z południa.

W nocy pogodnie, tylko na 
Podkarpaciu więcej chmur i tam 
miejscami słaby deszcz, w gó­
rach śnieg. Temperatura mini­
malna od -1 st. lokalnie na Ślą­
sku, w Małopolsce do 2 i 5 st. na 
pozostałym obszarze. Na Podha­
lu od -2 do 0 st., w Tatrach -4 st.

Wiatr słaby i umiarkowany, 
z południa.

Sytuacja biometeorologiczna
Niekorzystna, spowoduje 

wydłużenie czasu reakcji, obcią­
żenie układu oddechowego.

Uwaga kierowcy
Warunki drogowe dobre, tyl­

ko w strefie opadów deszczu 
drogi będą śliskie.

Ciśnienie
w Krakowie: 978,9 hPa 

= 734,2 mm Hg, tendencja: 
wzrost
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Podzielona komisja śledcza

Świadek prezydent
Miesiąc w zawieszeniu?

Rywin może wystąpić o dobrowolne poddanie się karze

/ A/A 

[/V^gO0('4>lV'f

( foąląp (
Z A/fe ?WMM-

Rys. Henryk Sawka

Renata Beger (Samoobro­
na) ma zgłosić we wtorek 
wniosek o wezwanie prezy­
denta przed sejmową komisję 
śledczą badającą sprawę Ry­
wina. Popiera ją Zbigniew 
Ziobro (PiS). Szef komisji To­
masz Nałęcz (UP) jest prze­
ciwny przesłuchaniu Alek­
sandra Kwaśniewskiego, a Je­
rzy Szteliga (SLD) - jak po­
wiedział - na razie jest „pół 
na pół”.

Sam Kwaśniewski we wczo­
rajszych „Sygnałach dnia” tłu­
maczył, że wołałby stawić się 
przed komisją śledczą badającą 
aferę Rywina, ale nie zezwala 
mu na to, jako prezydentowi, 
konstytucja, której jest strażni­
kiem. Powtórzył, że nie ma nic 
więcej do powiedzenia ponad to, 
co już zeznał w prokuraturze.

Najbliższe posiedzenie ko­
misji zaplanowano na wtorek. 
Wówczas Beger, jak zapowie­
działa, zgłosi wniosek o we­
zwanie prezydenta, a także po­
nownie naczelnego „Gazety 
Wyborczej” Adama Michnika. 
Niewykluczone, że zostaną 
także odczytane zeznania pre­
zydenta, które złożył w proku­
raturze. W czwartek Prokura­
tura Apelacyjna w Warszawie 
zdjęła klauzulę tajności z tych 
zeznań.

Zdaniem Nałęcza, każdy 
członek komisji może przywołać 
zeznania prezydenta w prokura­
turze, nawet w całości. - Nic mi 
nie jest wiadomo, żeby były ja­
kieś limity w przywoływaniu ze­
znań. Można przywołać jeden 
akapit, można przywołać całe 
zeznania - powiedział. Powtó­
rzył też, że nosi się z zamiarem 
odczytania we wtorek zeznań 
Kwaśniewskiego.

Również inni członkowie ko­
misji - Szteliga, Lewandowski 
i Ziobro - uważają, że zeznania 
prezydenta należy odczytać.

Z kolei zastępca prokuratora 
generalnego Kazimierz Olejnik 
uważa, że Nałęcz nie powinien 
upublicznić odtajnionych przez 
prokuraturę zeznań prezydenta.

- Uchylenie klauzuli poufno­
ści oznacza tylko i wyłącznie to, 
że można z tymi dokumentami 
postępować jak z dokumentami 
jawnymi. To wcale nie znaczy, że 
można te dokumenty upublicz- 
niać, upowszechniać, rozdawać. 
Te protokoły zawierają informa­
cje istotne z punktu widzenia po­
stępowania karnego i nie wolno 
ich upowszechniać bez zgody or­
ganu prowadzącego postępowa­
nie (obecnie Sąd Okręgowy 
w Warszawie - red. PAP) - po­
wiedział Olejnik wczoraj w ra­
diowej „Trójce”. (PAP)

(INF. WŁ.) - Teoretycznie 
Lew Rywin może wystąpić 
o dobrowolne poddanie się ka­
rze bez prowadzenia procesu, 
ponieważ zarzucono mu wystę­
pek zagrożony karą nieprze- 
kraczającą 8 lat więzienia 
- mówi prof. Stanisław Wal- 
toś, kierownik Katedry Postę­
powania Karnego Uniwersyte­
tu Jagiellońskiego. - To jednak 
tylko w teoria. Aby doszło bo­
wiem do tego rodzaju ugody, 
najpierw musi się na nią zgo­
dzić prokurator, a potem sąd. 
Sąd natomiast rńoże przychylić 
się do wniosku oskarżonego 
tylko wtedy, gdy okoliczności 
popełnienia przestępstwa nie 
budzą wątpliwości.

W poniedziałkowej „Trybu­
nie”, nieformalnym organie SLD, 
pierwsze dwie strony niemal 
w całości były poświęcone dy­
wagacjom na temat tego, czy Ry­
win podda się karze, a tym sa­
mym uniemożliwi proces, który 
ma się rozpocząć w najbliższy 
wtorek przed warszawskim Są­
dem Okręgowym. O udaremnie­
niu procesu jest głośno przynaj­
mniej od kilku miesięcy.

Sędzia Marek Celej, przewod­
niczący składu orzekającego, 
który ma sądzić Rywina, nie kry- 
je, że obrońców producenta fil­
mowego poinformował o możli­
wości poddania się karze przez 
ich klienta. Sędzia wyjaśnił, że 
zobowiązywało go do tego pra­
wo. Zaprzeczył natomiast, aby 
z propozycją ugody wystąpił 
sąd, co sugeruje Rywin za po­
średnictwem Januarego Gościm- 
skiego, przedsiębiorcy, który ta­
ką informację przekazał „Gaze­
cie Wyborczej”. Gościmski przy­
znał „Wyborczej”, że rozmawiał 
z Rywinem na temat dobrowol­
nego poddania się karze przez 
producenta.

Prof. Stanisław Waltoś przy­
pomina, że wniosek o poddanie 
się karze może złożyć jedynie 
sam oskarżony. Piotr Rychłow- 
ski, jeden z adwokatów Lwa Ry­
wina, w rozmowie z Polską 
Agencją Prasową stwierdził, że 
do tej pory jego klient nie zdecy­
dował, czy wystąpi z takim 
wnioskiem czy też będzie dowo­
dził w sądzie swojej niewinno­
ści. Rywin na podjęcie decyzji 

ma czas do chwili Zakończenia 
pierwszego przesłuchania na 
rozprawie.

Wedle własnego uznania
Rywinowi postawiono za­

rzut z artykułu 230 kodeksu 
karnego, który brzmi: „Kto, po­
wołując się na swoje wpływy 
w instytucji państwowej, podej­
muje się pośrednictwa w zała­
twieniu sprawy w zamian za 
korzyść majątkową lub jej obiet­
nicę, podlega karze pozbawie­
nia wolności do lat 3”.

Gdyby Lew Rywin wystąpił 
o poddanie się karze, musiałby 
się przyznać do złożenia korup­
cyjnej propozycji Agorze, wy­
dawcy „Gazety Wyborczej”. 
W zamian przysługiwałoby mu 
wystąpienie o wymierzenie kary 
w granicach dolnego zagrożenia 
kodeksowego. W praktyce za­
tem mógłby wnioskować o... od­
stąpienie od wymierzenia mu 
kary, ponieważ artykuł 230 ko­
deksu karnego nie przewiduje 
minimalnej kary. Można jednak 
założyć, że skoro z ogólnych za­
sad prawa wynika, iż najniższa 
kara więzienia wynosi miesiąc, 
to Rywin mógłby dostać właśnie 
taki wyrok; z reguły jednak jest 
on orzekany z zawieszeniem 
wykonania kary na określony 
okres próbny.

Wątpliwości prokuratora
Prof. Stanisław Waltoś uchy­

la się od jednoznacznej odpo­
wiedzi na pytanie, czy prokura­
tura i sąd powinny zgodzić się 
na poddanie się karze przez Ry­
wina, gdyby z takim wnioskiem 
wystąpił. - Nie znam sprawy - 
mówi - ale każdy, kto uważnie 
śledzi sprawę Rywina, sam powi­
nien wiedzieć, czy wszystko 
w niej jest jasne, a precyzyjniej 
mówiąc: czy okoliczności czynu 
popełnionego przez Rywina bu­
dzą czy nie budzą wątpliwości.

Z odpowiedzią na to pytanie 
nie miał natomiast problemu Ka­
zimierz Olejnik, zastępca proku­
ratora generalnego. Wczoraj 
w radiowej „Trójce” stwierdził, 
że nie wyobraża sobie, aby mo­
gło dojść do ugody sądowej za­
miast procesu. Zdaniem proku­
ratora Olejnika, ugoda jest teraz 
absolutnie niedopuszczalna, bo 

do tej pory Lew Rywin nic nie 
powiedział i wiele wątpliwości 
nie zostało wyjaśnionych.

„Poza sporem jest natomiast 
- mówił w „Trójce” Kazimierz 
Olejnik - że zgłosił propozycję ko­
rupcyjną, albowiem to zostało 
utrwalone na taśmie magnetofo­
nowej". Prokurator podkreślił, że 
niewyjaśnione są natomiast inne 
kwestie dotyczące tej sprawy, 
np. z kim Rywin współdziałał, 
z kim rozmawiał, jaka była jego 
faktyczna rola oraz jaka była ro­
la innych osób. „Odpowiedzi na 
te pytania nie ma - przypominał 
prokurator, dodając: - Nie da się 
więc powiedzieć, że pan Lew Ry­
win już wszystko wyjaśnił, 
a okoliczności czynu nie budzą 
wątpliwości. Choćby ta przesłan­
ka nie zezwala na dyskretne, ga­
binetowe zamknięcie postępowa­
nia. I druga sprawa: wyrok, 
w którym nic nie zostało odtwo­
rzone, byłby absolutnie niezro­
zumiały dla społeczeństwa”.

Cena ugody
January Gościmski twierdzi, 

że ugoda z sądem byłaby na rękę 
Rywinowi, który odzyskałby 
paszport i mógłby, jak wcze­
śniej, prowadzić interesy poza 
granicami Polski. Byłaby też ko­
rzystna dla Agory, która prowa­
dziła interesy z Rywinem, m.in. 
polegające na odkupieniu od 
niej przez producenta, czy ra­
czej za jego pośrednictwem, 
udziałów w Canal+.

Gdyby jednak - bo w Polsce 
wszystko jest możliwe - Rywin 
zawarł ugodę z sądem, wów­
czas musiałby przyznać się, że 
wszystkie jego wcześniejsze 
oświadczenia składane przed 
komisją śledczą oraz prokura­
torem były nieprawdziwe. Mu­
siałby zatem przyznać się do 
złożenia Agorze propozycji ko­
rupcyjnej (17,5 min dolarów 
w zamian za korzystne zapisy 
Ustawy o rtv). Musiałby po­
twierdzić, że przyszedł do Ada­
ma Michnika i Wandy Rapa- 
czyńskiej w porozumieniu 
z grupą „trzymającą władzę”. 
Musiałby też przyznać, że za 
prawdę należy uznać to, iż 
17,5 min dolarów miało trafić 
na konta SLD.

WŁODZIMIERZ KNAP
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■ NIEMCY NIE DOSTRZE­
GAJĄ ZŁA. Wywoływanie 
w Niemczech u progu XXI wieku 
tematu wysiedleń może spowo­
dować zakłócenie procesu po­
jednania polsko-niemieckiego 
- wskazywano na wczorajszym 
spotkaniu historyków w Warsza­
wie. Dyskusja o wypędzeniach, 
która w pierwszym rzędzie po­
winna interesować historyków, 
stała się dziś tematem politycz­
nym. Niemcy widzą tylko swoją 
krzywdę, nie dostrzegając zła, 
które wyrządzili innym - pod­
kreślano na sesji.

■ GORZEJ O PREZYDEN­
CIE. Pracę prezydenta Aleksan­
dra Kwaśniewskiego pozytywnie 
ocenia 67 proc, ankietowanych 
(o 6 pkt proc, mniej niż w paź­
dzierniku), złe oceny wystawia 
mu 22 proc, (wzrost o 5 pkt 
proc.) - wynika z listopadowego 
sondażu CBOS. Są to najgorsze 
oceny urzędu prezydenta od po­
czątku jego obecnej kadencji.

■ poparcie dla unii. 
63 proc, ankietowanych wyra­
ża poparcie dla przystąpienia 
Polski do Unii Europejskiej 
(o 6 proc, mniej niż w paź­
dzierniku), przeciwnych nasze­
mu członkostwu jest 30 proc, 
badanych (wzrost o 7 proc.) 
- wynika z listopadowego son­
dażu CBOS. Wysokie poparcie 
dla naszej akcesji osłabło po 
raz pierwszy od referendum.

■ UPRAWNIENIA DLA RE­
FERENDARZY. Sejm przyjął 
wczoraj poprawki Senatu do 
znowelizowanej ustawy Prawo 
o ustroju sądów powszech­
nych, wojskowych i o prokura­
turze. Senat zaproponował 
m.in. wzmocnienie pozycji re­
ferendarzy, czyli kwalifikowa­
nych urzędników sądowych, 
dając im - podobnie jak sę­
dziom - możliwość sprzeciwie­
nia się przeniesieniu.

Redaktorzy wydania:

Marek Lovelli. ■ ■ ■ ■ < ■ ■ j
Jarosław Kostrzewa

Zagrożona mównica
Posłowie Samoobrony zakłócili debatę w parlamencie

Z trybuny w dzień sejmowy takie słyszy się przemowy

Dramat w jednym akcie
(INF. WŁ.) Posłowie Samo­

obrony pikietowali podczas 
wczorajszej debaty o zagroże­
niach dla polskich wojsko­
wej. „Zawieszenie broni” 
osiągnięto po negocjacjach 
wicemarszałka Sejmu Toma­
sza Nałęcza (UP). Długo, 
nudnie i o niczym - tak posło­
wie w kuluarach podsumowa­
li debatę o zagrożeniach dla 
Polskich wojsk w Iraku. Jedy­
nym emocjonującym momen­
tem była demonstracja po­
słów Samoobrony.

Biorący udział w dyskusji 
Parlamentarzyści czasami 
sprawiali wrażenie, że nie wie­
dzą. o czym mówią. Przedsta­
wiciel PSL mylił Iran z Ira­
kiem. Andrzej Lepper znaczną 
część swojego wystąpienia po­
święcił wicepremierowi Jerze- 
*hu Hausnerowi i prezesowi 
NBP Leszkowi Balcerowiczo- 
W1- Ku zdumieniu słuchaczy 
£le Padła jednak ulubiona 
kwestia wodza Samoobrony: 
■wlcerowicz musi odejść”. 

ym razem Lepper chciał, aby 
. 0 Iraku zamiast żołnierzy wy- 
lechali: prezydent, premier 
Oraz politycy popierający nasz

udział w misji pokojowej. Jego 
partyjni koledzy przygotowali 
nawet specjalny transparent 
z hasłem: „Żołnierze do domu. 
Kwaśniewski, Miller - Rokita, 
Bracia Kaczyńscy do Iraku”. 
Rozwinęli go w trakcie prze­
mówienia ministra obrony Je­
rzego Szmajdzińskiego. Tym 
działaniem niemal na godzinę 
zablokowali obrady. Po 50 mi­
nutach najwyraźniej zmęczyli 
się trzymaniem transparentu 
i zwinęli go. Do akcji wkroczył 
wówczas wicemarszałek Na­
łęcz, który wynegocjował „za­
wieszenie broni” i obrady poto­
czyły się dalej.

Większość parlamentarzy­
stów poparła udział naszych 
wojsk w misji w Iraku. Padły 
jednak liczne uwagi krytyczne 
pod adresem polityki prowa­
dzonej w tej sprawie przez 
rząd. - Potrzeba angażować'się 
w świecie, bo Polska nie jest za­
ściankiem Maćka Dobrzyńskie­
go z „Pana Tadeusza” ani miej­
scem, w którym mogą się roz­
grywać najwyżej lepperiady. 
Polska chce być poważnym kra­
jem uczestniczącym w życiu po­
litycznym świata - oświadczył

Jan Rokita. Lider PO wytykał 
jednak rządowi błędy. Według 
niego, otrzymujemy zbyt małą 
pomoc finansową od USA na 
prowadzenie działań w Iraku. 
Dziwił się również, czemu Pol­
ska nie stara się o kontrakty 
handlowe w Iraku.
, - Jeśli to są działania koali­

cyjne, to powinniśmy móc ko­
rzystać ze sprzętu sojuszników. 
Powinniśmy mieć możliwość 
używania amerykańskich wo­
zów opancerzonych, a nie jeź­
dzić odkrytymi samochodami, 
bo może się zdarzyć taka trage­
dia jak kilka tygodni temu 
- wspierał go Marek Jurek 
(PiS).

Minister Szmajdziński obie­
cywał posłom, że zostały już 
wyciągnięte odpowiednie 
wnioski. Bezpieczniej poczują 
się jednak dopiero żołnierze, 
którzy niedługo zastąpią obec­
ny kontyngent. - Kolejne grupy 
wyjeżdżające do Iraku otrzyma­
ją nowy sprzęt - zapewniał mi­
nister Jerzy Szmajdziński. Na 
razie zostały tylko poprawione 
umocnienia wokół obozów, 
w których .stacjonują nasze 
wojska. (YAN)

(INF. WŁ.) Posłowie podczas głosowania 
nad projektem ustawy o Narodowym Planie 
Rozwoju mieli zdecydować, do której z trzech 
proponowanych komisji ma trafić ustawa w ce­
lu jej dalszego opracowania. Głosowania nikt 
by nie zauważył, gdyby nie niespodziewany 
wybuch posła Jana Rokity (PO).

Jan Rokita: - Mam przed sobą dokument - ku­
riozum parlamentarne, pod którym jako żywo fi­
guruje podpis Józefa Oleksego. Jak wiadomo, jest 
spor o to, w jakich komisjach ma być rozpatrywa­
na ta ustawa. Są wnioski, aby zajęły się tym: Ko­
misja Europejska i Komisja Samorządu Terytorial­
nego bądź Komisja Nadzwyczajna.

Tymczasem pan poseł Oleksy, jak rozumiem 
znając wynik głosowania w izbie, ogłosił posiedze­
nie Komisji Samorządu Terytorialnego i Komisji 
Europejskiej w sprawie tej ustawy. Chciałbym zapy­
tać pana marszałka, na jakiej podstawie prawnej 
Józef Oleksy ogłosił posiedzenie komisji, przeciwko 
której zamierzamy głosować? Oczekuję, że marsza­
łek Sejmu wyjaśni tę sprawę natychmiast na zwoła­
nym spotkaniu Konwentu Seniorów.

Wicemarszałek Janusz Wojciechowski 
(PSL): - Wydaje mi się, że sprawa nie jest aż tak 
drastyczna jak ją pan przedstawia. Posiedzenie 
komisji ma się odbyć w zależności od wyniku gło­
sowania, czyli albo się odbędzie albo nie. Oczywi­
ście możemy tę kwestie przedyskutować w innym 
trybie.

Jan Rokita: - Mam rozumieć, że pan marsza­
łek odmawia przerwy na wniosek PO i zwołania 
konwentu. Czy się przesłyszałem?

Janusz Wojciechowski: - Przedstawię tę kwe­
stię marszałkowi Borowskiemu niezwłocznie po 
zakończeniu głosowań i jego decyzji pozostawię 
zwołanie Konwentu Seniorów.

Jan Rokita: - Wnoszę o ogłoszenie przerwy 
i zwołanie Konwentu Seniorów w sprawie naduży­
cia władzy przez przewodniczącego Komisji Euro­
pejskiej pana posła Józefa Oleksego.

Janusz Wojciechowski: - Panie pośle, nieza­
leżnie od drastyczności ocen ta sprawa nie wyma­
ga przerwania obrad.

Jan Rokita: - Pan łamie obyczaje sejmowe. 
Klub Platformy Obywatelskiej opuszcza posie­
dzenie.

Rokita i posłowie PO wychodzą.
Andrzej Lepper (Samoobrona): - Proszę 

o zwołanie Konwentu Seniorów i o poruszenie 
sprawy nagannego zachowania pana posła Rokity.

Lider Samoobrony zaczyna parodiować spo­
sób przemawiania Rokity.

Andrzej Lepper: - Stanie na trybunie z łapa­
mi w kieszeniach świadczy o tym, Wysoka Izbo, 
że poseł uczy się inteligencji, a nie urodził się 
z nią.

Janusz Wojciechowski: - Proszę się wstrzy­
mać od uwag o charakterze osobistym. Chciałbym 
dokończyć głosowanie. Konwent zwołamy, jak już 
skończymy tę sprawę.

Posłowie głosują. Przechodzi propozycja, aby 
ustawą zajęły się Komisje Samorządu i Europej­
ska. Oleksy się uśmiecha. Rokita zniknął gdzieś 
w kuluarach.

Notował YAN
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(INF. WŁ.) Od kilku dni 
celnicy pracują z czarnymi 
opaskami na rękawach. Iwo­
na Fołta, przewodnicząca 
Federacji Związków Zawo­
dowych Służby Celnej 
twierdzi, że ponad 15-ty- 
sięczna rzesza jej kolegów 
i koleżanek jest zdecydowa­
na zaostrzyć formy prote­
stu, gdyby oczekiwane 
przez nich negocjacje z wła­
dzami Ministerstwa Finan­
sów nie doszły do skutku 
i nie dały spodziewanych 
efektów.

Iwona Fołta, celniczka 
z Krakowa, bez przerwy od­
biera telefony z różnych 
stron Polski. W grubym ze­
szycie notuje kolejne przy­
padki funkcjonariuszy prze­
noszonych na wschodnią gra­
nicę bez oglądania się na ich 
sytuację rodzinną. Na czer­
wono podkreśliła te, które 
dotyczą kobiet w ciąży i ma­
tek samotnie wychowujących 
dzieci. Odnotowała cztery ta­
kie sprawy. Jeszcze bardziej 
drastyczne jest skierowanie 
na dwie różne placówki cel­
niczki i celnika, którzy są 
małżeństwem i wychowują 
dwoje dzieci.

- Alokację, czyli przeno­
szenie celników na wschod­
nią granicę przeprowadzono

Celnicy grożą zaostrzeniem protestu

Z czarną opaską na rękawie

Polsko-słowackie przejście graniczne w Chyżnem

2400™

Fot. Grzegorz Momot (PAP)

w sposób nieprzemyślany 
i niezgodnie z Ustawą o Służ­
bie Celnej - mówi Iwona Foł­
ta. - Ustawa ta m.in. Stwier­
dza, że funkcjonariuszowi, 
którego przenosi się służbowo 
w inne miejsce, należy za­
pewnić mieszkanie i pienią­
dze na zagospodarowanie się. 
Koledzy przenoszeni na 
wschodnią granicę przez kil­
ka pierwszych dni musieli 
spać w samochodzie, bo nie 
mieli pieniędzy, aby wynająć 
mieszkanie. Ceny mieszkań 
na „ścianie wschodniej’’ ostat­
nio znacznie poszły do góry. 
Za wynajęcie wcale nie kom­
fortowego lokum np. w Bia­
łymstoku trzeba obecnie za­
płacić około 600 zł miesięcz­
nie plus opłaty za media.

Spośród prawie 15 tys. 
funkcjonariuszy Służby Cel­
nej alokacja ma objąć 2,5 
- 3 tys. osób. W opinii związ­
kowców, w najtrudniejszej 
sytuacji są obecnie pracowni­
cy przejścia granicznego

w Cieszynie i Izby Celnej 
w Katowicach. W regionie 
działania krakowskiej Izby 
Celnej (obejmuje ona rów­
nież urzędy w Nowym Targu, 
Nowym Sączu, Tarnowie 
i Kielcach) alokacja objęła jak 
dotąd 13 funkcjonariuszy. 
Trzy osoby, w tym jedna na 
własną prośbę, zostały zwol­
nione ze służby.

Związkowcy wręczyli dy­
rektorowi krakowskiej Izby 
Celnej uchwałę w sprawie 
wszczęcia sporu zbiorowego. 
Przedstawili osiem żądań. Do­
magają się m.in. przeprowa­
dzenia alokacji zgodnie 
z Ustawą o Służbie Celnej, 
a nie - jak dotąd - na podsta­
wie Ustawy o Wojewódzkich 
Kolegiach Skarbowych, włą­
czenia funkcjonariuszy cel­
nych do systemu emerytalne­
go służb mundurowych, za­
pewnienia świadczeń dla prze­
noszonych na wschodnią gra­
nicę i odpraw oraz środków na 
osłony socjalne, w tym na

przekwalifikowanie się dla 
tych, którzy z powodów osobi­
stych nie mogą przyjąć propo­
nowanych warunków.

Robert Starmach, rzecznik 
prasowy Izby Celnej, twier­
dzi, że dyrektor w najbliż­
szym czasie ustosunkuje się 
do żądań związkowców.

Szeregowi celnicy 
z przejść granicznych wzbra­
niają się przed rozmową 
z dziennikarzem. Jak się nie­
oficjalnie dowiadujemy, kie­
rownictwo resortu finansów 
zakazało funkcjonariuszom, 
będącym w mundurze 
i w pracy, kontaktowania się 
mediami. W odpowiedzi na 
ten zakaz związkowcy ze 
Szczecina w biuletynie we­
wnętrznym podziękowali 
dziennikarzom, że poinfor­
mowali społeczeństwo, jak 
przebiega alokacja , i przyto­
czyli kilka punktów Prawa 
prasowego, w których jest 
mowa m.in. o tym, że kierow­
nicy jednostek organizacyj­
nych są zobowiązani umożli­
wić dziennikarzom nawiąza­
nie kontaktu z pracownikami 
oraz swobodne zbieranie 
wśród nich informacji i opi­
nii. - Czy zapisy te nie są zna­
ne w resorcie finansów? - py­
tają związkowcy.

GRAŻYNA STARZAK

Senator Marek Balicki, były szef resortu zdrowia:

Nie rozumiem decyzji premiera
(INF. WŁ.) - Nie rozumiałem i do dzisiaj 

nie rozumiem decyzji premiera Leszka Mille­
ra, który w marcu tego roku wbrew mojej de­
cyzji, a byłem wówczas ministrem zdrowia, 
nie zgodził się na odwołanie Aleksandra Na- 
umana z kierownictwa Narodowego Fundu­
szu Zdrowia - mówi senator Marek Balicki 
(UP).

- W szczegółowym raporcie oraz w prywat­
nej rozmowie z szefem rządu przedstawiłem 
zastrzeżenia do polityki lekowej, za którą od­
powiedzialny był pan Nauman. Choć nie mia­
łem aż tylu danych, ile ma ich dzisiaj mój na­
stępca, Leszek Sikorski, jednak udostępniłem 
szefowi rządu i tak sporo informacji na temat

nieprawidłowości. Nie mogę przedstawić 
szczegółów raportu i rozmowy, ale podkre­
ślam, że skoro premierowi nie przeszkadzał 
pan Nauman i jego prawa ręka, Piotr Mierze­
jewski, mimo wiedzy na ich temat dostarczo­
nej mu choćby przeze mnie, to ponosi on jak­
by podwójną odpowiedzialność za wszelkie 
patologie w resorcie zdrowia - dodaje senator 
Balicki.

Nasz rozmówca resortem zdrowia kiero­
wał zaledwie dwa miesiące. Do dymisji 
- przyjętej przez premiera niemal natych­
miast - podał się 1 kwietnia tego roku. Powo­
dem odejścia Marka Balickiego z Minister­
stwa Zdrowia było właśnie poparcie Leszka

Millera dla kandydatury Naumana na stano­
wisko prezesa NFZ. W czasie swojego krót­
kiego urzędowania na stanowisku ministra 
zdrowia Marek Balicki m.in. odwołał Piotra 
Mierzejewskiego z funkcji kierownika Komi­
sji Rejestracji Leków. Mierzejewski wygrał 
konkurs na to stanowisko, a na czele komisji 
konkursowej stał Nauman.

Senator Balicki uchylił się od odpowiedzi 
na pytanie o to, dlaczego Leszek Miller tak za­
ciekle i tak długo bronił Aleksandra Nauma­
na. - Być może kiedyś uzyskamy odpowiedź 
na to pytanie. Mam domysły, ale nie chcę ich 
wyjawić. Nie chciałbym skrzywdzić nikogo, bo 
nie mam dowodów - mówi senator. (K.w.)

Trudny dostęp
List rzecznika praw obywatelskich

Propozycja zorganizowania podstawowej opieki zdrowotnej 
za pośrednictwem publicznych zakładów opieki zdrowotnej, 
w tym głównie szpitali i stacji pogotowia ratunkowego, budzi 
istotne zastrzeżenia - napisał rzecznik praw obywatelskich do 
prezesa Narodowego Funduszu Zdrowia.

Przede wszystkim powstaje wątpliwość, co do faktycznej moż­
liwości zapewnienia dostępu do świadczeń zdrowotnych przynaj­
mniej na dotychczasowym poziomie oraz do realizacji ustawowe­
go prawa wyboru lekarza podstawowej opieki zdrowotnej - napi­
sał RPO.

Niewątpliwie, w wielu przypadkach dojdzie do utrudnionego 
dostępu do lekarza, szczególnie w przypadkach zorganizowania 
podstawowej opieki zdrowotnej w lokalach istniejących szpitali 
i przychodni specjalistycznych. Istotne znaczenie ma tu nie tylko 
odległość od lekarza, ale również koszty i możliwość dojazdu - za­
uważył prof. Zoll. (PAP)

Podwójny numer
Ministerstwo zapewnia, że leki 

znajdujące się na rynku są bezpieczne

Nie wiadomo na razie, w ja­
ki sposób powstały dwie wersje 
jednej ze stron protokołu po po­
siedzeniu Komisji Rejestrującej 
30 września 2002 roku - powie­
dział wczoraj Konrad Stolarski, 
p.o. dyrektor departamentu 
nadzoru i kontroli w Minister­
stwie Zdrowia. W trakcie i po 
tym posiedzeniu komisji - we­
dług kontrolerów - doszło do 
nieprawidłowości.

- Nieuprawnione jest twier­
dzenie, że nastąpiło to na polece­
nie kogoś. To ustali prokuratura 
- twierdzi Stolarski.

Jedyne co nie ulega kwestii, 
to istnienie dwóch stron o tym 
samym numerze w protokole. 
- Nie wiadomo, która jest au­
tentyczna, choć obie znajdowa­
ły się w oryginale - powiedział 
Stolarski.

Choć według kontrolerów do­
szło do zarejestrowania leków na 
podstawie niewiarygodnych do­
kumentów, Ministerstwo Zdro­
wia oraz Urząd Rejestracji Pro­
duktów Leczniczych, Wyrobów 
Medycznych i Produktów Bio- 
bójczych podkreślają, że wszyst­
kie znajdujące się na rynku leki 
są bezpieczne, bowiem nieprawi­
dłowości dotyczyły procedur for­
malnoprawnych.

Centrum Monitorowania 
Działań Niepożądanych Leków 
nie zanotowało do tej pory zgło­

szenia, które potwierdzałoby 
działanie niepożądane prepara­
tów, które zostały zawarte w ana­
lizowanych materiałach - głosi 
komunikat Ministerstwa Zdro­
wia i Głównego Inspektoratu Far­
maceutycznego.

Według kontrolerów, do 
uchybień doszło m.in. przy pro­
cedurach rejestracji leków, który­
mi w ostatnim dniu września zaj­
mowała się Komisja Rejestracji. 
Jak głosi raport, podjęła ona wte­
dy uchwały o zarejestrowaniu 
ponad 200 leków. Według usta­
leń kontroli, punkt o zakończe­
niu ich rejestracji dopisano do 
protokołu później, prawdopo­
dobnie na polecenie kierownic­
twa Urzędu Rejestracji.

- Każdy protokół był zatwier­
dzany przez komisję. Ponieważ 
posiedzenie było ostatniego dnia 
działalności, komisja nie mogła 
go zatwierdzić, bo już jej nie było 
- powiedział wczoraj prezes 
Urzędu Rejestracji Produktów 
Leczniczych, Wyrobów Medycz­
nych i Produktów Biobójczych 
prof. Michał Pirożyński.

Jego zdaniem w posiedzeniu 
komisji 30 września brali udział 
zarówno ówczesny wiceminister 
zdrowia Aleksander Nauman, 
jak i Piotr Mierzejewski. Nauman 
powiedział w czwartek, że nie 
brał udziału w posiedzeniach Ko­
misji Rejestracji. (PAP)

W Zakopanem
Ratunkowe 

cięcia
(INF. WŁ.) Radni powiatu ta­

trzańskiego uchwalili wczoraj 
zmiany w strukturze zakopiań­
skiego szpitala zakładające re­
dukcję 112 etatów, 35 łóżek 
szpitalnych, likwidację oddzia­
łu zakaźnego, przyłączenie od­
działu noworodkowego do gine­
kologiczno-położniczego.

Zarządzająca od dwóch mie­
sięcy placówką Regina Tokarz 
planuje, że restrykcyjna dyscypli­
na finansowa w połączeniu z głę­
boką restrukturyzacją, ale także 
zaangażowaniem załogi pozwoli 
za pięć lat wyprowadzić szpital 
na prostą.

Za pierwsze dziewięć miesię­
cy 2003 r. szpitalne zobowiązania 
wyniosły 15 min 925 tys. 257 zł. 
Do tego należy dodać roszczenia 
wewnątrzzakładowe (podwyżki 
wynagrodzenia zgodnie z tzw. 
ustawą 203).

- Suma całego majątku trwałe­
go i obrotowego na koniec 2002 r. 
wynosiła 14 min 773 tys. 776 zło­
tych, zaś wszystkie zobowiąza­
nia zamknęły się kwotą 19 min 
835 tys. 859 złotych. Co oznacza, 
że zakład powinien zaprzestać 
swojej działalności, gdyż cały 
majątek nie jest w stanie zaspo­
koić wszystkich roszczeń wierzy­
cieli - podkreśla Regina Tokarz. 
Same odsetki i koszty komorni­
cze za 9 miesięcy br. wyniosły 
2 min 47 tys. 423 zł.

(RAV)

Jak wyleczyć szpitale
Krakowski „Rydygier” przygotował własny program naprawczy

Dokończenie ze str. 1
Jeszcze więcej obaw mają 

starostowie. - Kto kupi obligacje 
szpitala zadłużonego na wiele 
milionów złotych? Przecież one 
będą miały wartość papieru, na 
którym zostaną wydrukowane. 
Może się okazać, że przejmując 
długi naszego szpitala, pode- 
tniemy gałąź, na której siedzi­
my - mówi Mirosław Nowak, 
starosta wadowicki. Andrzej 
Pająk, starosta suski, mówi 
krótko: - Dokąd nie zostanie 
ustabilizowany system finanso­
wania służby zdrowia, w któ­
rym zapanował totalny chaos, 
żadne plany restrukturyzacji 
szpitali nie mogą się udać.

W skuteczność koncepcji 
rządu nie wierzy również Wi­
told Kochan, starosta gorlicki. 
Tutejszy szpital zadłużony jest 
na około 14 min zł, przede 
wszystkim wobec pracowni­
ków i dostawców. - Rząd powi­
nien zdjąć z nas wszystkie zobo­
wiązania, za które jest odpo­
wiedzialny, czyli m.in. wypłacić 
podwyżki z tytułu tzw. ustawy 
203. Niestety, brakuje woli poli­
tycznej; pieniądze znalazłyby 
się, bo na restrukturyzację in­
nych branż, np. górnictwa, rząd 
wydaje nieporównywalnie wię­
cej niż wynoszą wszystkie długi 
służby zdrowia - podkreśla sta­
rosta.

Dla borykającego się z jesz­
cze większymi problemami 

szpitala w Myślenicach (około 
16 min długu) najważniejszy 
jest czas. - Już w czerwcu za­
częliśmy wdrażać własny pro­
gram naprawczy, ale resort 
zdrowia wstrzymał nasze dzia­
łania, obiecując, że jego projekt 
restrukturyzacji wejdzie w życie 
lada dzień. I tak mijają kolejne 
miesiące - mówi Adam Gumu- 
larz, starosta myślenicki, roz­
czarowany „kooperacją” z re­
sortem.

Długa rekonwalescencja
Bardziej optymistycznie pa­

trzy na problem szpitali staro­
sta tatrzański Andrzej Gąsieni­
ca-Makowski. - Przy spełnie­
niu wielu warunków - jednym 
z nich jest ustabilizowanie za­
sad funkcjonowania Narodowe­
go Funduszu Zdrowia - koncep­
cja Ministerstwa Zdrowia może 
przynieść efekty. Planuję połą­
czenie obydwu szpitali na mo­
im terenie - zadłużonego na 
blisko 15 min zł szpitala powia­
towego z powiatowym szpita­
lem specjalistycznym, który ma 
czyste konto. Ale to będzie pro­
ces, na który potrzeba czasu, 
bo zanim szpitale wyzdrowieją, 
muszą przejść okres długiej re­
konwalescencji - mówi starosta 
i dodaje: - Od czegoś trzeba za­
cząć, optymalnego programu 
opracować nie sposób.

Projekt, przyjęty już przez 
Radę Ministrów, ma wejść 

.w życie 1 stycznia. Na począt­
ku grudnia w Sejmie odbędzie 
się jego pierwsze czytanie.

Pomysł na przetrwanie
Nie wszyscy jednak czeka­

ją na decyzje rządu i parla­
mentu. Krakowski Szpital im. 
Rydygiera przygotował wła­
sny program naprawczy, któ­
ry został zatwierdzony przez 
Zarząd Województwa Mało­
polskiego. Program przewi­
duje m.in. zamianę długów 
krótkoterminowych na długo­
terminowe - w wyniku emisji 
przez bank weksli, pod które 
szpital zaciągnie kredyt. Dług 
w końcu trzeba będzie jednak 
spłacić; będzie to możliwe 
m.in. poprzez sprzedaż grun­
tów, aktywniejszą niż dotąd 
dzierżawę nieruchomości, 
wprowadzenie oszcżędności 
na lekach (zamiana droż­
szych medykamentów na tań­
sze) oraz nowego systemu 
dyżurowania. Ważne jest, że 
program w żadnym punkcie 
nie kłóci się z rządową kon­
cepcją restrukturyzacji. Dy; 
rektor Krzysztof Kiciński 
podkreśla jednak, że jeśli na­
wet uda się zrealizować g° 
w całości, bez zwiększenia 
kontraktu zawartego z Naro­
dowym Funduszem Zdrowia, 
jest to tylko pomysł na prze­
trwanie.

DOROTA STEC-FUS
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Mogilniki do likwidacji Ten rok nie jest wyjątkowy

Usunięcie składowisk będzie kosztować 
prawie 3 miliony złotych

Ciepły listopad
(INF. WŁ.) Do końca lutego przyszłego roku 

w Małopolsce znikną wszystkie mogilniki, 
czyli składowiska przeterminowanych środ­
ków ochrony roślin. Usunięcie tej ekologicznej 
bomby i rekultywacja terenu będzie koszto­
wać 2,93 min zł.

Połowę potrzebnych funduszy wyłoży Naro­
dowy Fundusz Ochrony Środowiska i Gospodar­
ki Wodnej, 48,43 proc. - Wojewódzki FOŚiGW, 
resztę - wojewoda. Prace rozpoczęto już dwa la­
ta temu, ale z powodu odwlekaniu decyzji 
o przyznaniu dotacji przerwano roboty i wzno­
wiono je dopiero w listopadzie tego roku (gdy 
NFOŚiGW i WFOŚiGW przyznały pieniądze).

Problem mogilników już dawno rozwiązano 
w województwie krakowskim, ale po utworzeniu 
nowego województwa okazało się, że na terenie 
Małopolski jest jeszcze 7 składowisk przetermi­
nowanych substancji chemicznych i 17 magazy­
nów z takimi materiałami. Ponieważ trudno było

znaleźć właściciela tych substancji (często po­
chodzą one z lat 60. i 70.), z problemem musiał 
poradzić sobie wojewoda. Oszacowano, że 
w składowiskach i magazynach jest 250 ton sil­
nie toksycznych odpadów, które teraz trafią do 
specjalnej spalarni w Dąbrowie Górniczej (po­
czątkowo zakładano ich wywóz poza granice 
Polski). Betonowe bunkry i doły ziemne, gdzie 
do tej pory przechowywano niebezpieczne sub­
stancje, zostaną zlikwidowane, a cały teren bę­
dzie rekultywowany.

Jako pierwszy do likwidacji został przezna­
czony mogilnik w Baligówce (gmina Czarny Du­
najec), gdzie zgromadzono od 70 do 100 ton 
przeterminowanych środków ochrony roślin. 
Dzięki dotacjom z funduszy ekologicznych znik­
ną też składowiska takich środków w: Klonowie 
(gmina Racławice), Świebodzinie (gmina Ple­
śna), Łękawicy (gmina Skrzyszów), Pałecznicy, 
Libiążu i Chełmcu. (GEG)

Przegrany proces
Słuszne

roszczenie
(INF. WŁ.) Gmina Kraków 

nie otrzyma od spółki Forte bli­
sko 2,5 min zł zapłaty za bezu­
mowne dzierżawienie terenów 
przy ul. Radzikowskiego - zde­
cydował wczoraj Sąd Okręgo­
wy w Krakowie. Wyrok nie jest 
prawomocny.

Jak powiedział „Dzienniko­
wi” sędzia Sławomir Jamróg, 
rzecznik krakowskiegóo Sądu 
Okręgowego, roszczenie gminy 
co do zasady było słuszne. Ze 
względu na fakt, że w innym 
procesie spółka Forte domaga się 
od gminy 400 min zł odszkodo­
wania za bezpodstawne wypo­
wiedzenie umowy na 40-letnią 
dzierżawę nieruchomości, sąd 
uznał, że to roszczenie spółki 
zostanie pomniejszone o nieza­
płacone gminie 2,5 min zł.

W 1996 r. Rada Miasta Krako­
wa przyjęła uchwałę o bezprze- 
targowym przekazaniu Forte 
w 40-letnią dzierżawę 6,7 ha 
nieruchomości przy ul. Radzi­
kowskiego z motelem Krak. 
Spółka miała tam wybudować 
centrum handlowo-kongresowe. 
W czerwcu 1999 r. Zarząd Mia­
sta wypowiedział Forte umowę
z powodu opóźnienia wpłaty za­
ległości z tytułu poprzednich 
umów. Pieniądze miały wpłynąć 
do 31 grudnia 1997 r.; spółka wy­
stawiła fakturę 31 grudnia, ale 
przelew wpłynął 2 stycznia 
1998 r. Od grudnia 1999 r. Forte 
zaczęła płacić tylko 1 proc, na­
leżnego gminie czynszu, zacho­
wując 99 proc, na poczet rosz­
czeń odszkodowawczych. Gmi­
na wystąpiła z pozwem przeciw­
ko spółce, wyliczając, że za bez­
umowne dzierżawienie terenów 
należy się jej blisko 2,5 min zł.

Półtora roku temu spółka 
Forte wygrała z gminą proces 
0 bezprawne wypowiedzenie 
umowy i na tej podstawie doma­
ga się 400 min zł odszkodowa­
nia. (STRZ)

(INF. WŁ.) Krakowski Sąd 
Apelacyjny nadzwyczajnie zła­
godził wczoraj z 5 lat do 2 lat 
18 miesięcy karę więzienia dla 
24-letniego Krzysztofa K„ ska­
zanego nieprawomocnie za za­
bójstwo w warunkach przekro­
czenia obrony koniecznej. 
Sprawa była nietypowa, bo 
uniewinnienia oskarżonego 
domagał się prokurator.

Wczoraj sąd uznał, że męż­
czyzna „przekroczył warunki 
obrony koniecznej, używając 
nadmiernych środków obron- 
nych . 24-latek posłużył się bo­
wiem nożem w sytuacji, gdy na­
pastnicy nie mieli niebezpiecz­
nych narzędzi. Sąd zastosował

Ukazywanie Europy
Plany Międzynarodowego Centrum Kultury

(INF. WŁ.) Rada Programo­
wa i przyjaciele krakowskiego 
Międzynarodowego Centrum 
Kultury spotkali się wczoraj 
w Rynku Głównym. Była to 
okazja do zapoznania się z pro­
pozycjami programowymi na 
2004 r. i obejrzenie niektórych 
dokonań mijającego roku. 
Pierwszym punktem progra­
mu było zwiedzenie wystawy 
rzeźb i rysunków Igora Mitora- 
ja eksponowanych w nowo 
przebudowanej galerii.

Dyrektor Jacek Purchla 
przedstawił (wciąż uzupełnia­
ną) bibliotekę centrum, skom­
puteryzowaną, funkcjonującą 
w międzynarodowej sieci bi­
bliotecznej.

Na 2004 r. galeria MCK przy­
gotowuje pięć wystaw; zasy­
gnalizujmy dziś tylko planowa­
ną na kwiecień - maj kolejną 
prezentację grafiki z kolekcji 
Polskiej Akademii Umiejętno­
ści. W tym roku będzie to „Sie-

dem grzechów głównych” 
w grafikach m.in. Albrechta 
Diirera, Lucasa Cranacha, Luca­
sa van Leydena, Pietera Breu- 
ghla Starszego, także Rubensa, 
Rembrandta, Calotta, Hogartha.

Kontynuowane będą główne 
kierunki działalności centrum: 
edukacyjny, naukowy, wydaw­
niczy. Zaplanowane na rok 
przyszły kolejne seminarium 
z cyklu „Przestrzeń kulturowa 
Europy Środkowej” dotyczyć 
będzie stanu zachowania dzie­
dzictwa kulturowego i proble­
mów jego ochrony na pograni­
czu węgiersko-austriackim.

W przygotowaniu są nowe 
pozycje wydawnicze, m.in. na­
stępne tomy serii „Kościoły 
i klasztory dawnego wojewódz­
twa ruskiego” pod redakcją 
prof. Jana Ostrowskiego. Ukaże 
się także rosyjska wersja języ­
kowa książki „Kraków w Euro­
pie środka” prof. Jacka Purchli.

(AN)

Jak opisać dym z

I
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Za sprawą wiosennej aury na krzewie forsycji rosnącej na posesji 
pana Tadeusza Capa w Przemyślu znów pojawiły się kwiaty

(INF. WŁ.) Przez najbliższy 
tydzień nadal będzie ciepło 
i dość słonecznie. Tegoroczny 
listopad odbierany jest jako 
wyjątkowo ciepły, ale w po­
przednich latach było podob­
nie.

- Już nie pamiętamy, że 
w ubiegłym roku też mieliśmy 
bardzo ciepły listopad - mówi 
Zofia Adamczyk z Biura Pro­
gnoz Instytutu Meteorologii 
i Gospodarki Wodnej w Krako­
wie. - W dniach 13 - 26 listopa­
da 2002 r. maksymalne tempe­
ratury były powyżej 10 stopni, 
a w dniach 16 i 17 listopada się­
gały 20 stopni. Bardzo ciepły 
był także listopad w 2000 r.

Rekord ciepła padł 2 listopa­
da 1968 r., kiedy termometry 
wskazały 22,5 stopnia.

- Oczywiście były też bardzo 
zimne miesiące, np. 28 listopada

Fot. Darek Delmanowicz (PAP) 

1985 r. temperatura spadła do 
minus 17,2 stopnia, a przy grun­
cie wynosiła nawet minus 
25,3 stopnia. To, co powszech­
nie przyjmujemy za nietypowość 
w listopadzie, jest właśnie typo­
we dla tego miesiąca - raz jest 
ciepło, a raz zimno - mówi Zofia 
Adamczyk.

Pięciodniowa prognoza pogo­
dy przewiduje, że nadal będzie 
ciepło. W niedzielę będzie na 
ogół pogodnie i bez opadów', tyl­
ko lokalnie przewidywany jest 
wzrost zachmurzenia, a w nocy 
- mgły, temperatura od 7 do 11 
stopni, ,w nocy może spaść do 
minus 2. W poniedziałek będzie 
podobnie, we wtorek wzrośnie 
zachmurzenie. W środę i czwar­
tek ma być jeszcze cieplej - noce 
bez przymrozków, a w dzień - 
nawet do 13 stopni, w górach 
może wiać halny. (GEG)
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■ POSTRZELONY W ZA­
SADZCE. W zasadzce zorgani­
zowanej przez tarnowską poli­
cję w Wesołowie koło Wojni­
cza postrzelony w rękę został 
mężcżyzna podejrzany o pró­
bę wymuszenia okupu. Okup 
w wysokości 2 tys. zł miał zo­
stać odebrany od mężczyzny, 
któremu z budowanego domu 
skradziono wyposażenie warte 
8 tys’. Poszkodowany poinfor­
mował policję, która zorgani­
zowała zasadzkę. W przekaza­
niu pieniędzy brał udział po­
szkodowany oraz policjant 
udający jego szwagra. Po okup 
zgłosił się 15-letni chłopiec, 
ale w chwili gdy zakładano mu 
na ręce kajdanki, zza zarośli 
wyskoczył nieznany mężczy­
zna. Przedmiotem wyglądają­
cym na metalową rurkę zaata­
kował funkcjonariusza. Bro­
niący się policjant oddał trzy 
Strzały. Podejrzany został zra­
niony w rękę i obecnie przeby­
wa w szpitalu w Tarnowie.

(ZIOB)
■ OSKARŻONY BYŁY PO­

LICJANT. O trzykrotne przyję­
cie łapówki w zamian za odstą­
pienie od ukarania mandatem 
ża. wykroczenie drogowe 
oskarżyła rzeszowska proku­
ratura byłego policjanta z Ko­
mendy Miejskiej Policji w Rze­
szowie, 49-letniego Krzyszto­
fa M. Akt oskarżenia skiero­
wano w piątek do sądu.

(PAP)
■ PODEJRZANY 

W ARESZCIE. Krakowski sąd 
aresztował na wniosek proku­
ratury 55-letniego Marka W. 
pod zarzutem seksualnego wy­
korzystania 3-letniej dziew­
czynki - poinformowała wczo­
raj rzeczniczka Prokuratury 
Okręgowej Mirosława Kali- 
nowska-Zajdak. Jak ustaliła 
prokuratura, mężczyzna wcią­
gnął do bramy bawiącą się 
z bratem 3-letnią dziewczynkę 
i tam dotykał ją w miejscach 
intymnych.

(PAP)

komina?
Konferencja nauczycieli w Krakowie

(INF. WŁ.) - Czy autor bez wykształcenia 
matematycznego może pisać o matematyce? 
Oczywiście, że tak - uważa prof. Michał Szurek 
z Uniwersytetu Warszawskiego. Wczoraj 
- w pierwszym dniu konferencji matematycz­
nej zorganizowanej przez Krakowski Oddział 
Stowarzyszenia Nauczycieli Matematyków 
- pedagodzy dyskutowali na temat najnowo­
cześniejszych metoda nauczania matematyki 
przez pryzmat jej historii.

Prof. Szurek - na przykładzie znanych tomi­
ków rozrywek matematycznych „Lilavati” i „Śla­
dami Pitagorasa”, autorstwa Szczepana Jeleńskie- 
go - dowodził, że aby interesująco pisać o mate­
matyce, nie trzeba mieć specjalistycznego wy­
kształcenia w tej dziedzinie.

- Lilauati to znaczy urocza, czarująca. Taka 
właśnie jest matematyka - mówił prof. Szurek. 
- Kim był autor dający takie świadectwo praw­

dzie? Nie był wcale matematykiem, nie budował 
kolei ani maszyn parowych. Można go nazwać 
humanistą w najlepszym sensie tego słowa.

•Zdaniem dr. Zdzisława Pogody z Uniwersyte­
tu Jagiellońskiego, w matematyce XX wieku ist­
nieje wiele zagadnień, które nie znajdują od­
zwierciedlenia w szkolnych programach naucza­
nia, mogą jednak zainteresować uczniów.

- Jednym z takich zagadnień jest teoria frakta- 
li i związana z nią teoria chaosu - mówił dr Po­
goda. - Od czasów pitagorejczyków i Platona ba­
dano tylko figury idealne i za ich pomocą opisy­
wano rzeczywistość. Fraktale umożliwiły opis 
obiektów, które dotychczas nie chciały poddać się 
modelowaniu. Jak opisać kształt chmury, dymu 
z komina, korony drzewa czy linii brzegowej mię­
dzy lądem a morzem? Za pomocą fraktali stało 
się to możliwe.

(MWK)

Złagodzona kara
Prokurator chciał uniewinnienia

jednak nadzwyczajne złagodze­
nie kary ze względu ograniczo­
ną poczytalność oskarżonego.

Prokuratura ustaliła, że 
24-letni Krzysztof K. wraz kole­
gą i dwiema dziewczynami pod 
koniec lipca 2002 r. wynajęli po­
koje gościnne w Kasince. Gdy 
wczasowicze przebywali w ogro­
dzie należącym do właściciela 
domu, zostali zaczepieni przez 
trzech podchmielonych męż­
czyzn. Doszło do utarczek słow­
nych i rękoczynów, które zakoń­

czyły się tragicznie. Krzysztof K. 
złapał za nóż i zadał nim ciosy 
napastnikom, z których jeden 
zmarł kilka godzin później.

Sprawą zajęła się Prokuratura 
Rejonowa w Limanowej, która 
postawiła Krzysztofowi K. za­
rzut zabójstwa, a pozostałym 
uczestnikom zajścia - udział 
w bójce. Krzysztof K. przyznał 
się do winy. Twierdził jednak, że 
nie przewidział, że może kogoś 
pozbawić życia. Sąd Okręgowy 
w Nowym Sączu wymierzył mu

karę 5 Jat więzienia, zaś pozosta­
łych uczestników zajścia unie­
winnił bądź skazał na kary od 
roku do 8 miesięcy w zawiesze­
niu na 3 i 4 lata. Sąd przyjął, że 
oskarżony dopuścił się zabój­
stwa w warunkach przekrocze­
nia obrony koniecznej.

Od wyroku odwołał się 
obrońca Krzysztofa K., a także 
prokurator z Limanowej. Apela­
cji tej nie poparła jednak kra­
kowska Prokuratura Apelacyjna. 
W mowie końcowej domagała 
się uniewinnienia oskarżonego, 
uznając, że zajście nie miało 
charakteru bójki, lecz pobicia 
i oskarżony działał w ramach 
obrony koniecznej. - (STRZ)

Obrona niezależności
(INF. WŁ.) Rośnie presja na

niezależność dziennikarską. 
Świadczy o tym przede wszyst­
kim liczba postępowań proku­
ratorskich toczących się prze­
ciwko dziennikarzom, ale też 
naciski różnych grup intere­
sów, które usiłują wpływać na 
to, co drukuje się w gazetach.

Często gra idzie o duże pie­
niądze, o korzyści polityczne, 
ale też i o wpływ na dziennika­
rzy. W tej sytuacji tajemnica 
dziennikarska bywa jedyną tar­
czą ochronną. Takie głosy po­
wtarzały się podczas wczoraj­
szej dyskusji - zorganizowanej 
przez Stowarzyszenie Dzienni­
karzy Absolwentów UJ - poświę­
conej dziennikarstwu śledcze­
mu.

Czy jednak dziennikarz za­
wsze powinien chronić swoje

do prokuratury i wskazać ich, bo
tylko to mogło oczyścić z zarzu­
tów policjanta.

Dziennikarka przyznała,' że 
w tamtej sytuacji zdecydowała 
się wyjść z typowej roli dzienni­
karza i ingerować w śledztwo. 
Jej zeznania w olsztyńskiej pro­
kuraturze pozwoliły jednak na 
zwolnienie z aresztu policjanta 
fałszywie oskarżonego przez 
świadka koronnego „Masę”.

Doświadczeniami w zbiera­
niu i dokumentowaniu materia­
łów do reportaży śledczych dzie­
liły się także nasze redakcyjne 
koleżanki: Elżbieta Borek i Ewa 
Kopcik. Mówiły o tym, że dzien­
nikarstwo śledcze na tzw. pro­
wincji wydaje się niezbyt pożą­
dane przez wiele instytucji, któ­
re rzadko kiedy reagują na ujaw­
niane przez dziennikarzy nad-

źródła informacji? - pytała Anna 
Marszałek, reporterka „Rzeczpo­
spolitej”. - Kiedyś pisałam o po­
wiązaniach posła Kolasińskiego 
i senatora Gawronika z mafią 
pruszkowską - opowiadała. 
- Przy okazji poznałam „Masę” 
oraz okoliczności, w jakich zde­
cydował się on ubiegać o status 
świadka koronnego. Wiedzia­
łam i miałam dowody na to, że 
aby być wartościowym dla proku­
ratora świadkiem złożył fałszywe 
zeznania, pomawiając policjan­
ta, który go „prowadził”, o żąda­
nie. łapówki za tzw. ochronę. Po­
licjant został natychmiast aresz­
towany. A ja miałam do wyboru: 
zachować w tajemnicy dane mo­
ich informatorów albo zgłosić się

użycia. Bywa, że jedyną reakcją 
prokuratury jest postawienie 
dziennikarzowi zarzutu: „rozpo­
wszechniania informacji z postę­
powania przygotowawczego” lub 
zatajenia danych informatorów.

We wczorajszej dyskusji 
oprócz wykładowców z Instytu­
tu Prawa i Dziennikarstwa UJ 
uczestniczyli także studenci. Je­
den z nich, Artur Bogacki, uzna­
ny przez Stowarzyszenie Dzien­
nikarzy Absolwentów UJ za naj­
lepszego studenta dziennikar­
stwa, otrzymał Nagrodę im. An­
drzeja Wężyka. Jest nią sześcio­
miesięczny staż w redakcji 
„Dziennika Polskiego” ufundo­
wany przez Wydawnictwo Ja- 
giellonia SA. (PN)
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Konstytucyjne „konklawe’’ w Neapolu

Czyszczenie przedpola
■ PRZEGRYWAMY 

Z AIDS. Sekretarz generalny 
ONZ Kofi Annan powiedział, 
że dla niektórych krajów AIDS 
stał się „bronią masowego ra­
żenia”, a świat przegrywa wal­
kę z epidemią. Przed przypada­
jącym w poniedziałek 1 grud­
nia Dniem Walki z AIDS Annan 
wezwał światowych przywód­
ców do większego zaangażo­
wania w zwalczanie choroby.

■ BAZY USA W BUŁGA­
RII. Ambasada USA w Bułgarii 
rozpocznie w ciągu dwóch ty­
godni negocjacje na temat 
możliwości rozmieszczenia sa­
molotów amerykańskich sił 
powietrznych na bułgarskich 
lotniskach - poinformowała 
agencja BTA, powołując się na 
attache wojskowego Stanów 
Zjednoczonych w Sofii Christo- 
phera Macdonalda.

■ UNIEWINNIENIE FO­
TOGRAFÓW. Paryski sąd 
uniewinnił wczoraj od zarzutu 
naruszenia prywatności trzech 
francuskich fotografów, którzy 
w 1997 roku zrobili zdjęcia na 
miejscu tragicznego wypadku 
samochodowego księżnej Dia­
ny i jej przyjaciela Dodiego al 
Fayeda.

■ ZAWIESZONA FUZJA. 
Rosyjski koncern naftowy Sib- 
nieft poinformował wczoraj, że 
zawiesza fuzję z koncernem 
Jukos, z którym miał utworzyć 
największą w Rosji i czwartą 
na świecie kompanię naftową. 
Oświadczeniu nie towarzyszy­
ły żadne wyjaśnienia.

■ CENZURA AUTORY­
ZACYJNA. - Niemieccy polity­
cy nadużywają prawa do auto­
ryzowania swoich wywiadów, 
ograniczając tym samym wol­
ność prasy - twierdzi lewico­
wy niemiecki dziennik „Die 
Tageszeitung”.

■ CHARYTATYWNY BA­
ZAR ONZ. Krakowska Haweł- 
ka bierze udział w zorganizo­
wanym przez jedną z agend 
ONZ Międzynarodowym Baza­
rze Charytatywnym, który od­
bywa się dzisiaj w Wiedniu. 
W imprezie uczestniczą przed­
stawiciele wielu krajów z róż­
nych kontynentów świata, 
a całkowity dochód ze sprzeda­
ży smakołyków będzie prze­
znaczony na leczenie chorych 
dzieci w państwach Trzeciego 
Świata.

Dokończenie ze str. 1
Stanowisko obu pań poparł 

minister spraw zagranicznych 
Włodzimierz Cimoszewicz, 
ostrzegł, że brak propozycji 
kompromisu w sprawie trybu 
głosowania zwiększa ryzyko 
niepowodzenia rokowań nad 
przyszłą unijną konstytucją.

- Minister zaapelował, żeby 
przewodniczące Unii Włochy 
przedstawiły propozycje we 
wszystkich sprawach, które mają 
być dyskutowane. Powiedział, że 
brak propozycji niesie ryzyko, że 
zbyt wiele będzie zależało od po­
litycznej decyzji na końcowym 
spotkaniu szefów państw i rzą­
dów - które odbędzie się w grud­
niu - ze wszelkimi konsekwen­
cjami. Wówczas rosłoby ryzyko 
politycznego niepowodzenia, 
a tego wszyscy chcemy uniknąć 
- relacjonował słowa Cimosze­
wicza dyrektor Departamentu 
UE w MSZ Paweł Świeboda.

Na zgłaszane przez delegacje 
polską i hiszpańską zarzuty 
przewodniczący obradom szef 
włoskiej dyplomacji Franco Frat- 
tini odpowiedział, że czas na 
dyskusję ministrów o proble­
mach instytucjonalnych, w tym 
o trybie podejmowania decyzji 
przez Radę UE, będzie w sobotę 
rano.

Frattini oświadczył, że na 
tym etapie Włochy nie były 
w stanie przedstawić na papie­
rze żadnej propozycji w sprawie 
głosowania w Radzie UE, ale że 
inne państwa mają wolną rękę 
i mogą proponować swoje roz­
wiązania.

Propozycja włoskiej prezy­
dencji, żeby zamieścić odwoła­
nie do chrześcijańskiego dzie­
dzictwa Europy we wstępie do 
unijnej konstytucji, spotkała się 
wczoraj z zadowoleniem Polski, 
ale wywołała protesty kilku 
państw. Według unijnych dyplo-

Wczorajsza prasa włoska obszernie omawiała 
I rozpoczęte w Neapolu spotkanie ministrów spraw 
| zagranicznych. Ton komentarzy nie był optymi- 
ii styczny.

Przewodniczący Komisji Europejskiej Romano 
I Prodi na łamach „Corriere della Sera” wzywa Wło- 
1 chy, by podczas szczytu „nie zadawały nowych 
y ciosów Unii”. „La Repubblica” pisze, że w Neapo- 
| lu „wszyscy są przeciw wszystkim”.

Prodi w liście do redakcji włoskiego dzienni- 
| ka wyraża zaniepokojenie z powodu niezastoso- 
I wania się ministrów finansów Unii, obradują- 
y cych w nocy z poniedziałku na wtorek pod prze- 
| wodnictwem ministra finansów Włoch Giulia 
I Tremontiego, do paktu stabilizacyjnego z 1977 
| roku, zgodnie z którym Francja i Niemcy, po 
I przekroczeniu ustalonej wysokości deficytu, po­
ił winny zastosować określone środki zaradcze.

Prodi obawia się, aby nie był to pierwszy krok | 
do wyeliminowania z Traktatu Konstytucyjnego | 
nowej Unii ważnych zasad, na których powinna | 
się ona opierać.

Dziennik „La Repubblica” zapowiada „ne-| 
apolitański chaos w europejskim deficycie”, od-1 
nosząc powstałą w sprawach finansowych sytu- y 
ację także do kwestii europejskiej konstytucji.

Prasa włoska pisze również o oburzeniu, jakie | 
po decyzji europejskich ministrów finansów za-1 
panowało-w Hiszpanii, dla której decyzja ta jest | 
potwierdzeniem obaw przed zmianą nicejskiego | 
sposobu ważenia głosów w Unii, oraz o wysuwa-1 
nym przez Wielką Brytanię zdecydowanym żąda-1 
niu prawa weta w kwestiach dotyczących polityki ] 
zagranicznej i bezpieczeństwa, a także polityki | 
podatkowej.

(pap) i

■■■

Szefowa szwedzkiej dyplomacji Laila Freivalds i polski minister 
spraw zagranicznych Włodzimierz Cimoszewicz podczas obrad 
konstytucyjnego „konklawe”

Fot. PAP/AP

matów, nim jeszcze propozycja 
konkretnych zapisów ujrzała 
światło dzienne, zastrzeżenia 
zgłosili ministrowie spraw zagra­
nicznych: Grecji, Francji, Belgii, 
Danii i Finlandii.

Grecki minister Jeorjos Pa­
pandreu apelował, według dy­
plomatów, o zagwarantowanie 
„tolerancji religijnej” i pozosta­
nie przy leżącym na stole projek­
cie konstytucji, sporządzonym 
przez Konwent Europejski. Od­
wołuje się on do „dziedzictw re­
ligijnych”, nie precyzując, o któ­
re religie chodzi.

Stanowisko to poparli mini­
strowie z Francji, Belgii i Danii, 
a minister z Finlandii sugero­
wał wręcz rezygnację z pream­
buły.

Zdaniem cytowanych dyplo­
matów, może to utrudnić Wło­
chom zaproponowanie kompro­
misowego zapisu, nawet jeśli 
- jak zapowiedziały - odnosiłby 
się on nie tylko do chrześcijań­
skiego dziedzictwa, ale także do

„laickiego charakteru państw 
UE”.

Delegacja polska pochwaliła 
włoskie propozycje w sprawie 
podstaw prawnych dla przy­
szłych europejskich struktur 
obronnych, które idą w dobrym 
kierunku. Przepisy te mają po­
zwolić mniejszym grupom 
państw członkowskich tworzyć 
struktury, obronne mniej lub 
bardziej niezależne od NATO.

- Sądzimy, że propozycja pre­
zydencji włoskiej idzie w bardzo 
dobrym kierunku. Zapewnia du­
żo większą otwartość, dużo czy­
telniejsze zasady przystępowania 
i zawiązywania współpracy 
strukturalnej - ocenił Paweł 
Świeboda.

Nim jednak przystanie na 
proponowane zapisy, Polska 
chce się zapoznać z zapowiada­
nym protokołem zawierającym 
kryteria zdolności wojskowych 
państw, które chcą uczestniczyć 
w europejskiej współpracy 
obronnej. (pap)

Krnąbrna dyplomatka
Czesi wycofali szpital połowy z Iraku

Rząd Czech postanowił 
w trybie natychmiastowym 
odwołać ambasadora w Ku­
wejcie, Janę Hybaszkovą, któ­
ra na łamach dziennika MF 
DNES ostro skrytykowała wła­
dze państwowe oraz dowódz­
two armii za ściągnięcie z po­
wrotem do kraju czeskiego 
szpitala polowego działające­
go od roku w irackiej Basrze.

Zdaniem Hybaszkovej wyco­
fanie szpitala z Basry w takim 
momencie świadczy o tym, że 
„Czesi poddali się ekstremi­
stom” i może zaszkodzić cze­
skim interesom w Iraku. „Chcia- 
łam zwrócić uwagę na alarmują­
cą sytuację w czeskiej armii” - 
stwierdziła na łamach MF DNES 
pani ambasador - „Główną 
przyczyną, dla której szpital zo­
stał odwołany z Iraku, oprócz fi­
nansów jest argument, że nie 
ma kto wymienić dotychczaso­
wego personelu. Wojskowa po­
moc medyczna jest przy tym 
jedną z rzeczy, które oferujemy 
NATO” - zaznaczyła w wywia­
dzie dla gazety.

Swojego niezadowolenia 
z decyzji podjętej przez Pragę 
nie ukrywają zarówno Amery­

Morderstwo na zlecenie
Surowe wyroki za zabicie 
byłego premiera Bułgarii

Cała piątka oskarżonych 
w procesie o zabójstwo byłego 
premiera Bułgarii Andreja Łu- 
kanowa została skazana na ka­
rę dożywotniego pozbawienia 
wolności. Skazani zostali 
przedsiębiorca budowlany An- 
geł Wasilew - który zlecił za­
bójstwo - dwaj jego współpra­
cownicy oraz dwaj obywatele 
Ukrainy, wykonawcy zlecenia.

Do zabójstwa Łukanowa do­
szło 2 października 1996 r. Były 
premier, wówczas poseł z ramie­
nia rządzącej Partii Socjalistycz­
nej, został zastrzelony przed 
wejściem do swojego domu. 
W oskarżeniu twierdzi się, że 
przeszkadzał w interesach krę­
gowi przesiębiorców związa­
nych z ówczesnym kierownic­
twem sprawującej władzę partii 
byłych komunistów. Zlecenio­
dawcą morderstwa był przedsię­
biorca budowlany Angeł Wasi­
lew, który zapłacił za to 85 tys. 
dolarów. Jego współpracownicy 
znaleźli płatnych morderców, 
obywateli Ukrainy Aleksieja Ki- 
czatowa i Aleksandra Rusowa. 
Strzelał ten ostatni.

kanie, jak i Brytyjczycy dowo­
dzący południowoiracką strefą. 
Czeski rząd tłumaczy się, że 
nie ma chętnych, którzy chcie- 
liby wymienić personel me­
dyczny szpitala ' polowego 
w Basrze. Zamiast liczącego po­
nad 400 osób kontyngentu 
„szpitalnego”, który powróci do 
Czech jeszcze w grudniu - Pra­
ga zamierza wysłać do Iraku 
80 policjantów.

Czeski rząd jest oburzony 
zachowaniem ambasador Hy- 
baszkovej. Według ministra 
spraw zagranicznych Cyrila 
Svobody, ambasador powinien 
reprezentować rząd i tłuma­
czyć jego decyzje, a nie kryty­
kować je i prezentować własne 
poglądy w oficjalnych wypo­
wiedziach. Svoboda zarzuca 
też Hybaszkovej, że miesza się 
w kompetencje ustanowionego 
w czerwcu czeskiego ambasa­
dora w Iraku.

Ostatecznie o losach krnąbr­
nej pani ambasador zdecyduje 
prezydent Vaclav Klaus, który 
w myśl konstytucji powołuje 
i odwołuje przedstawicieli dy­
plomatycznych.
MARIUSZ PACZKOWSKI (Praga)

W stosunku do czterech 
oskarżonych sąd orzekł jedno­
głośnie najwyższy wymiar kary 
przewidywany przez bułgarski 
kodeks karny - dożywocie bez 
możliwości wcześniejszego wyj­
ścia na wolność. Jeden ze współ­
pracowników przedsiębiorcy zo: 
stał skazany na dożywocie 
- z możliwością złagodzenia ka­
ry' - gdyż w trakcie śledztwa 
przyznał się do udziału w przy­
gotowaniach do zabójstwa Łuka­
nowa.

Obrońcy oskarżonych zapo­
wiedzieli wniesienie apelacji. 
W ich opinii wyroki są rażącą 
pomyłką, gdyż dowody w proce­
sie są bardzo wątpliwe i ich 
klienci powinni zostać uniewin­
nieni.

Andrej Łukanow był przez 
wiele lat jedną z najbardziej 
wpływowych figur na bułgar­
skiej scenie politycznej. Urodzo­
ny w Moskwie polityk uchodził 
za głównego rzecznika jej intere 
sów i za kogoś w rodzaju ojca 
chrzestnego uwłaszczonej no­
menklatury partyjnej.

PAWEŁ JANOWSKI (Sofia)

Prezydent Rosji Władimir Putin pozwalający sobie na mało 
delikatne komentarze i jego wszechwładne biuro prasowe, cen­
zurujące doniesienia z Kremla - to obraz rosyjskiej władzy, 
przedstawiony przez Jelenę Triegubową w książce „Bajki krem- 
lowskiego nurka”.

Książka 30-letniej Triegubowej, dawnej korespondentki dzienni­
ka „Kommiersant” i bywalczyni rosyjskich salonów władzy, wydana 
tuż przed wyborami parlamentarnymi, wprawiła w nie lada zakłopo­
tanie kremlowskich urzędników. 10-tysięczny nakład rozszedł się 
w mgnieniu oka, kolejne dodruki są rozchwytywane w ciągu kilku­
nastu minut.

Triegubową twierdzi m.in., że zabraniano pisać o jakichkolwiek 
potknięciach Putina lub jego ludzi. „W szpitalu w Pietrozawodsku 
Putinowi nie zrobiło się żal maleńkiego chłopca o kulach, potrącone­
go przez samochód. Putin powiedział mu: - No i widzisz, nie bę­
dziesz więcej łamać przepisów! Nic dziwnego, że maleńka dziew­
czynka, którą próbował zaraz potem pogłaskać, zrobiła unik i wy­
szeptała ze łzami, że się go boi. O tych epizodach biuro prasowe Pu­
tina zabroniło pisać pod groźbą natychmiastowego pozbawienia 
akredytacji” - relacjonuje autorka.

Z książki wyłania się obraz Rosji jako kraju, w którym panuje 
cenzura, a prezydent Putin został przedstawiony jako polityk pozba­
wiony taktu i wrażliwości. .

„Natychmiast po zwycięstwie Putina w wyborach prezydenckich 
w kwietniu 2000 roku jego sekretarz prasowy już zupełnie jawnie 
i niczego się nie wstydząc poinformował dziennikarzy o wprowa­
dzeniu na Kremlu cenzury - relacjonuje Triegubową. - Możecie 
oczywiście pisać dowolne artykuły, tylko potem się nie dziwcie, jeśli 
was nie wpiszemy na listę z akredytacjami na kolejną imprezę 
z udziałem prezydenta - otwarcie ostrzegł Aleksiej Gromow”.

Tajemnice Kremla
Z książki Jeleny Triegubowej 

wyłania się obraz Rosji jako kraju, 
w którym panuje cenzura

Według Triegubowej, Gromow natychmiast wyłożył istotę „no­
wej polityki informacyjnej”. „Nikt nie ma prawa zadawać prezyden­
towi pytań, których wcześniej nie ustalono ze mną osobiście. Nikt 
też nie ma prawa w czasie wyjazdów podchodzić do członków dele­
gacji towarzyszącej prezydentowi” - relacjonuje dziennikarka słowa 
Gromowa.

Jej zdaniem, podobnie było, gdy prezydentowi zdarzały się lap- 
susy językowe, a nawet wtedy, gdy pod koniec ub.r., w czasie powro-

Na niewiele ponad tydzień przed wyborami parlamentarny­
mi w Rosji - które odbędą się 7 grudnia - w wywiadzie udzielo­
nym wczoraj rosyjskim stacjom telewizyjnym Putin zachęcał 
Rosjan do udziału w głosowaniu i wybrania parlamentu „zdol­
nego do działania”, a nie takiego, który będzie się zajmował tyl­
ko „wewnętrznymi sporami”, zaś deputowani będą dbać jedy­
nie o to, by jak najkorzystniej wypaść w telewizji. Prezydent 
wyraźnie poparł centrową partię ,Jedna Rosja”. Podkreślił, że 
ugrupowanie to jest siłą, na której się opierał i która jego popie­
rała w ciągu ostatnich czterech lat. Zaznaczył jednak, że nie jest 
członkiem tej partii.

(PAP)

tu z azjatyckiej podróży Putina, samolot z dziennikarzami miał przy 
musowe lądowanie. „Gdy tylko podwozie samolotu dotknęło ziemi 
w środku przedziału pasażerskiego stanęła nowa szefowa biura pra 
sowego Putina, Natalia Timakowa i głośno uprzedziła prasę: - Pań 
stwo dziennikarze! Macie oczywiście prawo napisać o tym awatyi 
nym lądowaniu, ale i my mamy prawo nie akredytować was na ko 
lejny wyjazd z prezydentem".

Triegubową twierdzi, że nawet konferencje prasowe Putina to far 
sa, a jego rzecznik zawczasu „zamawia” pytania u dziennikarzy. Sro 
dowisku dziennikarskiemu Triegubową zarzuca z kolei, że bez opo 
ru podporządkowało się nowym regułom gry. Część dziennikarz) 
- twierdzi - przyjęła je wręcz entuzjastycznie.

„Najbardziej zadziwiało nawet nie to, że oficjalny przedstawicie 
Kremla śmiał mówić wszystko o cenzurze na głos przed sporym au 
dytorium dziennikarskim, lecz to, że nikt oprócz dwojga-trojga ludz 
nawet nie próbował wyrazić oburzenia z powodu nowych, represyj 
nych porządków” - pisze.

Triegubową opowiada o nerwowych reakcjach, które - wedłuf 
niej - pojawiły się na Kremlu po publikacji książki, i cytuje słowa W) 
powiedziane według niej przez ministra prasy Michaiła Lesina, wró 
żące dziennikarce „wilczy bilet”. Na razie - jak twierdzi - stracił 
pracę w „Kommiersancie” za „uchylanie się od pracy”.

Autorka uważa, że za opisywany przez nią system cenzur) 
i represji wobec dziennikarzy ponosi odpowiedzialność sań 
Władimir Putin. - Jestem ostatnią osobą, która by wierzyła w do 
brego cara i złych bojarów. O cenzurze decyduje osoba Putina i je 
go charakter - charakter człowieka, które całe życie odsłuż)' 
w KGB - mówi.

Oficjalnie Kreml nie komentuje treści książki Triegubowej.
(PA?
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Układanka 
z czasu

Mira Skoczek-Wojnicka 
wyróżniona we Florencji

Reprodukcja obrazu „Układanka z czasu”

f
r 4

(INF. WŁ.) Dziś w Pallazzo 
Vecchio we Florencji odbędzie 
się uroczyste rozstrzygnięcie 
i uhonorowanie laureatów 
XXI edycji Premio Firenze. 
W sekcji Arti Visive, w gronie 
10 nagrodzonych i wyróżnio­
nych (spośród ok. 100 uczest­
ników) znalazła się krakowska 
malarka i graficzka Mira Sko­
czek-Wojnicka, która otrzyma­
ła jedno z wyróżnień.

NAJLEPSZE WARUNKI ŚNIEGOWE

Olimpijski region narciarski

Innsbruck

axamer

www. axamer-lizum. at

Koncerty pod patronatem
Prezydenta Miasta Krakowa prof. Jacka Majchrowskiego

28-30 listopada 2003

Bilety na koncerty do nabycia 
w kasie Filharmonii Krakowskiej, 
ul. Zwierzyniecka 1

Organizatorzy:
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WOgd

Sponsorzy: 
Zrealizowano przy 
pomocy finansowej 
Ministerstwa Kultury

W,
«VTtL OtACOMA

Patronat 
medialny:

14332903

Mira Skoczek-Wojnicka po 
raz kolejny została dostrzeżo­
na na Premio Firenze; już 
wcześniej nagradzano i wy­
różniano jej grafikę. Tym ra­
zem otrzymała wyróżnienie 
za obraz „Układanka z czasu”, 
przedstawiony już zresztą kra­
kowskiej publiczności na nie­
dawnej wystawie w Sukienni­
cach.

(AN)

40 km tras 
z pewnym śniegiem

6 noclegów
z 2 posiłkami § 

5-dniowy karnet i skibus

hotel **** od 368 euro

www. ski-innsbruck.  at
strona również w języku polskim

(INF. WŁ.) - Jak. się czaję jako 
jubilat? A jak się mogę czuć? Bę­
dziecie w tym wieku, co ja, to zo­
baczycie, jaką rozkoszą jest je­
sień życia. Chociaż ze Śląska je­
stem, wolę jednak obchodzić 
imieniny. Wtedy nikt nie pyta, 
ile lat kończę - mówił Henryk 
Mikołaj Górecki, podczas wczo­
rajszego spotkania w Polskim 
Wydawnictwie Muzycznym 
w Krakowie.

Wczoraj wieczorem w Filhar­
monii Krakowskiej rozpoczął się 
„Jubileusz Henryka Mikołaja Gó­
reckiego”. Na kilka dni przed uro­
dzinami twórcy, które wypadają 
6 grudnia, Kraków postanowił 
- trzydniowym festiwalem - uho­
norować kompozytora. Organiza-
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CZY WIECIE
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AKĄ MOC MA NOWY ZAPRZĘG 
ŚWIĘTEGO MIKOŁAJA?
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F0 Kraków-C.H. Zakopianka, ul. Zakopiańska 62, 30-418 Kraków, pawilon MS3A

70. urodziny Henryka Mikołaja Góreckiego

Festiwal w
torzy jubileuszu - PWM, Filhar­
monia Krakowska i Biuro Kraków 
2000 - zdecydowali się pokazać 
symfoniczną, chóralną i kameral­
ną twórczość kompozytora. 
Wczoraj podczas inauguracji zą- 
brzmiały utwory: Ad Matrem na 
sopran, chór i orkiestrę, Kantata 
na organy, Pieśni kurpiowskie na 
chór mieszany a cappella oraz 
najbardziej znany utwór III Sym­
fonia pieśni żałosnych.

Twórca opowiadał o swoich 
największych przeżyciach. Pierw-

prezencie
sze związane jest z wykonaniem 
w 1979 roku utworu zamówione­
go jeszcze przez Karola Wojtyłę 
- Beatus vir. - Myśmy zagrali to 
tu, w Krakowie, papieżowi raptem 
po niepełnych dwóch próbach. Ale 
wtedy tyle się działo. Biegaliśmy 
za Ojcem Świętym, a nie myśleli- 
śmy o próbach - mówił.

Drugim najbardziej szczęśli­
wym dniem był dla kompozytora 
30 października tego roku, kiedy 
to wraz z żoną spotkał się z pa­
pieżem. - Mu.si.alem wyjaśnić, 

dlaczego na rok 2000 nie skom­
ponowałem mszy. Papież tak słu­
chał moich wyjaśnień i nagle po­
wiedział: „Oj, przybyło nam la­
tek” - wspomina kompozytor. 
- Obiecałem, że napiszę mszę. 
Ale nie wiem, czy to zrobię, boję 
się, że nie.

Zapytany, jak po latach ocenia 
sukces swojej muzyki, zwłaszcza 
III Symfonii, kompozytor odparł: 
- Spoglądam do tyłu, tylko jak ja- 
dę samochodem. A w utworach, 
stało się, minęło, trzeba patrzeć 
do przodu, choć czasem korci 
mnie, aby coś poprawić. Nie ana­
lizowałem sukcesu. Wiem, co pi- 
szę. Najlepsza krytyka mnie nie 
zepsuje, a najgorsza nie zmartwi.

(AMS)
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Zdaniem ekspertów, projekt ustawy o VAT wymaga zmian

Naprawa na gorsze
Optimus SA

Prezes 
zrezygnował

Andrzej Winderszpil, pre­
zes Optimusa, zrezygnował 
z zajmowanego stanowiska 
- poinformował Marek Maciaś 
z działu PR nowosądeckiej 
spółki. Rada nadzorcza Opti­
musa przyjęła dymisję.

Według Maciasia, istotny 
wpływ na podjętą przez Andrze­
ja Winderszpila decyzję miały 
„kwestie osobiste i konieczność 
poświęcenie większej ilości cza­
su sprawom rodzinnym”.

Andrzej Winderszpil, były 
prezes zarządu Compaą Compu­
ter, kierował spółką od maja 
2002 r. Zastąpił na tym stanowi­
sku Romana Kluskę. „Pan An­
drzej Widerszpil przeprowadził 
spółkę przez trudny okres re­
strukturyzacji finansowej i eko­
nomicznej i tym samym zakoń­
czył swoją główną misję realizo­
waną na stanowisku prezesa za­
rządu” - napisano W oficjalnym 
komunikacie. Termin wyboru 
nowego prezesa nie został jesz­
cze wyznaczony.

Prezes zrezygnował po pod­
jęciu przez Naczelny Sąd Admi­
nistracyjny korzystnej decyzji 
o zwrocie Optimusowi 17 min 
zł podatku VAT. Uchylił tym sa­
mym wcześniejsze decyzje or­
ganów skarbowych i uznał, że 
Optimus nie wyłudzał VAT, 
eksportując komputery i spro­
wadzając je z powrotem do Pol­
ski. Decyzja ta miała wpływ na 
poprawę kondycji finansowej 
spółki i sprawiła, że mniej pilna 
stała się planowana emisja akcji 
serii D.

(B.CH.)

Koniunktura
| WIG 20 1448,88

t W. Kruk 11,80 zł

1 Bauma 4,50 zł

(-0,45%) 

(9,3%)

(-10,9%)

1 i uuiai 4i
t 1 euro* 4,7127 zł (1,00%)

f ropa naftowa** 28,92 USD

1 Nasdaq*** 1950,97 (1953,31)

•) kurs średni NBP
* •) cena otwarcia na Międzynarodo-

baryłkę ropy Brent z Morza Pół­
nocnego, z dostawą natychmia­
stową

sdaq, wczorajszy kurs otwarcia, 
w porównaniu z kursem zamknię­
cia w dniu poprzednim (w nawia­
sie) (b.ch.)

Wczoraj sejmowa Komisja Finansów zaj­
mowała się rządowym projektem Ustawy o po­
datku od towarów i usług. Zdaniem doradców 
podatkowych i ekspertów Polskiej Konfedera­
cji Pracodawców Prywatnych, wymaga on 
zmian, gdyż przepisy w zaproponowanym 
brzmieniu tylko skomplikują system podatko­
wy. Poza tym szereg przepisów jest niezgod­
nych z unijnymi dyrektywami.

Niewiele jest przepisów w polskim systemie 
prawnym, które napsułyby tyle krwi przedsię­
biorcom, co ustawa'o VAT. - Przez kilkanaście lat 
nie udało się rozwiązać problemów z klasyfikacją 
towarów i usług prowadzoną przez urzędy staty­
styczne - mówi Krzysztof Kowalczyk, dyrektor 
działu PR PKPP.

Zdarza się, że na ten sam produkt obowiązu­
ją dwie stawki. Tak jest np. z wapnem. W zależ­
ności od tabeli, do jakiej zaszereguje ją GUS, 
obowiązuje na nie zerowa albo 7-proc. stawka. 
W pierwszym przypadku zwolnienie dotyczy 
wapna stosowanego w rolnictwie. Jeśli jednak 
jest kupowane z przeznaczeniem na cele budow­
lane, wówczas podatek wynosi 7 proc.

Czasem o wysokości VAT-u, jaki musi od­
prowadzić podatnik, decydują prawne niuanse. 
Załóżmy, że prowadzi szkolenia z zakresu ob­
sługi powszechnie dostępnego oprogramowa­
nia komputerowego. Wtedy jest on zwolniony 
z podatku. Jeśli jednak przedmiotem szkolenia 
będzie obsługa programu, który napisał sam 
prowadzący kurs, wtedy za taką usługę zapłaci 
22 proc. VAT-u.

Do niedawna prawdziwym nieszczęściem dla 
podatników było to, że regionalne oddziały GUS 
miały wolną rękę w podejmowaniu decyzji, jak 
zaszeregować produkt lub usługę. Jeden z do­

Bogaty zawsze ubezpieczony
Tylko co czwarty Polak ma polisę na życie

Zaledwie co trzeci Polak 
ubezpieczył swój majątek, 
a co czwarty wykupił polisę 
na życie. Do najbardziej prze­
zornych należą osoby zajmu­
jące stanowiska dyrektorskie, 
menedżerowie i lekarze - pra­
wie połowa z nich płaci skład­
ki, chcąc ubezpieczyć na 
przyszłość. Z ubezpieczeń 
majątkowych korzystają rów­
nież przede wszystkim dyrek­
torzy (72 proc, wykupiło poli­
sę), lekarze (64 proc.), archi­
tekci (61 proc.) i inżynierowie 
(60 proc.). Zdecydowanie naj­
rzadziej ubezpieczają się rol­
nicy - jedynie 14 proc.

Najnowszy raport firmy Cla- 
ritas, specjalizującej się w gro­
madzeniu i przetwarzaniu in­
formacji o stylach życia pol­
skich konsumentów, potwier­
dza, iż zapobiegliwi są przede 
wszystkim zamożni, którzy 
mają co i za co ubezpieczyć. Je­
śli bowiem wśród gospodarstw 
domowych, w których mie­
sięczny dochód netto jest niż­
szy niż 600 zł z ubezpieczeń 
majątkowych korzysta 18 proc., 
to w gospodarstwach z docho­

dem powyżej 5 tys. zł swoje do­
bra ubezpieczyło aż 70 proc.

Podobnie jest w przypadku 
polis na życie, które wykupują 
przede wszystkim osoby lepiej 
sytuowane. Ubezpieczenie ta­
kie posiada połowa ankietowa­
nych, których dochody prze­
kraczają 4 tys. zł miesięcznie. 
Co jednak ciekawe, również 
w grupie osób najmniej zara­
biających - poniżej 600 zł - cał­
kiem spory odsetek zabezpie­
cza się na przyszłość. Według 
badań firmy Claritas 11-proc. 
respondentów zadeklarowało, 
iż regularnie płaci składki na 
polisę na życie.

Raport pokazuje, że czyha­
jącymi zagrożeniami bardziej 
przejmują się osoby z wyższym 
wykształceniem niż pozostali. 
Wśród ankietowanych posiada­
jących dyplom wyższej uczelni 
42-proc. posiada ubezpiecze­
nie na życie, a 61 proc, mająt­
kowe. W grupie osób z wy­
kształceniem średnim odsetki 
te wynoszą odpowiednio: 29 
proc, i 45 proc., a w przypadku 
wykształcenia zawodowego: 16 
proc, i 24 proc. (ET)

radców podatkowych opowiada, że do jego firmy 
zgłosił się producent szczotek do pielęgnacji 
zwierząt. Właściwy urząd statystyczny zakwali­
fikował ten produkt do grupy towarów objętych 
22-proc. podatkiem. Tymczasem kontrahenci 
producenta w innych regionach Polski płacili od 
tego samego produktu zerową stawkę - zgodnie 
z klasyfikacją nadaną przez urzędy statystyczne, 
którym podlegali.

Do prawdziwych dramatów dochodzi wów­
czas, gdy do interpretacji przepisów zabierają 
się urzędnicy skarbówki. Przekonała się o tym 
krakowska firma zajmująca się produkcją po­
mocy naukowych. Dwa lata temu we współpra­
cy z Ministerstwem Edukacji Narodowej, na­
grała ona edukacyjne filmy na kasetach wideo. 
GUS zaszeregował je do grupy podręczników 
szkolnych, obłożonych 7-proc. VAT-em. Kiedy 
ruszyła sprzedaż kaset, jeden z odbiorców po­
informował producenta, że kontrola skarbowa 
w jego firmie stwierdziła, iż na tego rodzaju 
produkty obowiązuje 22-proc. podatek. W tym 
samym czasie dokumenty producenta były 
dwa razy kontrolowane przez służby skarbo­
we, które ani razu nie dopatrzyły się uchybień. 
Przedsiębiorca zwrócił się jednak do właściwe­
go urzędu skarbowego o potwierdzenie stawki 
VAT. US powtórnie skontrolował firmę i po kil­
ku miesiącach oczekiwania na decyzję stwier­
dził, że zgodnie z informacją nadesłaną z GUS 
na tego rodzaju kasety obowiązuje 22-proc. 
stawka.

Sprawa po ponad roku odwołań zakończyła 
się umorzeniem naliczonego VAT-u. W tym cza­
sie firma praktycznie nie mogła prowadzić dzia­
łalności, gdyż jej konta zajął fiskus.

(ET)

Spory o gwarancję

Odpowiedzialni „pod warunkiem”
Jeśli nie liczyć rozklejają­

cych się butów, najwięcej 
spornych spraw związanych 
z gwarancją na zakupiony 
towar dotyczy telefonów ko­
mórkowych - dowiedzieli­
śmy się w Krakowskim Klu­
bie Federacji Konsumentów. 
Powodem nieuwzględnienia 
praw gwarancyjnych bywa 
najczęściej wskazanie na wi­
nę użytkownika - np. zalanie 
telefonu lub jego upadek na 
twarde podłoże, który nie po­
zostawił trwałych śladów na 
zewnątrz aparatu, jednak, 
jak tłumaczą sprzedawcy 
- „spowodował uszkodzenie 
niewidocznych, wewnętrz­
nych podzespołów”.

W przypadku gdy gwarant 
odmawia naprawy lub wymia­
ny aparatu telefonicznego 
wskazując na jego niewłaści­
we użytkowanie, konsument 
najczęściej bywa bezradny. 
Niewiele osób decyduje się na 
karkołomne dochodzenie swo­
ich praw przez sądem po­
wszechnym, a na ugodę przed 
obliczem Polubownego Sądu

Sponsoring to reklama
Telewizja Polska kontra fiskus

(INF. WŁ.) Czy sponsoring 
jest formą reklamy? Zasadni­
czo tak, ale przy tego typu 
sprawach trzeba każdą umo­
wę sponsoringu rozpatrywać 
oddzielnie. Ma to zasadnicze 
znaczenie przy obliczaniu po­
datku VAT - uznał Naczelny 
Sąd Administracyjny.

Sprawę wniosła do sądu Te­
lewizja Polska, której fiskus ka­
zał zapłacić około 500 tys. zł 
i odsetki od zaległego VAT-u za 
wskazywanie w emitowanych 
programach logo, nazwy i pro­
filu działalności firmy, która 
dofinansowała ich produkcję. 
Druga kwestia to reklamowanie 
przez TVP kaset wideo z filma­
mi rozprowadzanymi przez fir­
mę Polmedia. Organa skarbowe 
nie rościły pretensji do filmów, 
do których TVP miała prawa 
autorskie; jako autoreklama nie 
podlegają one opodatkowaniu 
VAT. Fiskus kazał jednak zapła­
cić podatek od tych kaset, do 
produkcji których telewizja nie 
przyłożyła ręki.

TVP zarzuciła fiskusowi, że 
nie odróżnia sponsoringu od re­
klamy. Według niej, wskazanie 
w programie informacji o spon­
sorze nie jest wymienione 
w ustawie o VAT, natomiast 
sponsoring i reklamę rozróżnia 
Ustawa o radiofonii i telewizji 
- i taką definicją należy się po­
sługiwać. Katalog czynności ob­

Konsumenckiego niechętnie 
godzą się sprzedawcy czy pro­
ducenci.

Oprócz telefonów komór­
kowych spory o gwarancję 
zgłaszane do krakowskiej Fe­
deracji Konsumentów dotyczą 
przede wszystkim sprzętu 
komputerowego.

- Prawo sprzyja konsumen­
towi, bowiem od początku br. 
dawną roczną rękojmię zastą­
piono dwuletnią odpowiedzial­
nością sprzedawcy za zgod­
ność towaru z umową - usły­
szeliśmy w krakowskiej Fede­
racji Konsumentów. Bywa, że 
owa dwuletnia odpowiedzial­
ność wciąż potocznie nazywa­
na bywa rękojmią, jednak ta­
kiego terminu już w obowią­
zującym prawie nie ma. Obec­
na „odpowiedzialność” daje 
konsumentowi prawa podob­
ne (a nawet w niektórych kwe­
stiach nieco większe) jak każ­
da pełna gwarancja.

- Żaden ze sprzedawców 
nie może odmówić uznania 
wspomnianej „odpowiedzial­
ności za zgodność towaru 

jętych VAT-em powstaje na pod­
stawie klasyfikacji Głównego 
Urzędu Statystycznego, a telewi­
zja dysponowała opinią GUS, że 
zamieszczanie na ekranie infor­
macji o sponsorze przekazują­
cym określoną kwotę na określo­
ny program nie jest klasyfikowa­
ne jako usługa. Podobną opinię 
wydało Ministerstwo Finansów.

Pełnomocniczka fiskusa 
przedstawiła wcześniejszą opi­
nię GUS, sporządzoną na proś­
bę izby skarbowej. W tym sta­
nowisku sponsoring był usługą 
wymienianą w klasyfikacji 
w dziale „usług reklamowych 
pozostałych". Sąd zgodził się, 
że sponsoring jest „usługą re­
klamową pozostałą", ale uchy­
lił decyzję fiskusa o nałożeniu 
podatku. Izba skarbowa nie 
oceniła bowiem każdej z umów 
z osobna.

- Była np. umową TVP z Ko­
misją Europejską, zgodnie z któ­
rą telewizja miała po programie 
zamieszczać planszę z napisem: 
„Realizatorzy dziękują Komisji”. 
Tego nie można potraktować ja­
ko reklamy - uzasadniał sędzia 
Jerzy Rypina.

Sąd podzielił też pogląd izby 
skarbowej co do autoreklamy: 
są to wyłącznie reklamy progra­
mów, do których telewizja ma 
prawa autorskie. Reklamy in­
nych produkcji obłożone są 
VAT-em. (JBR) 

z umową”, choć niewiedza 
klientów powoduje, że często 
odsyłani są z kwitkiem do pro­
ducenta - usłyszeliśmy w kra­
kowskiej FK. Gdy na dany to­
war jest odrębna gwarancja 
producenta lub dystrybutora, 
sprzedawcy często uchylają 
się od odpowiedzialności i su­
gerują klientowi, aby ten we 
własnym zakresie dostarczył 
sprzęt w wymienione w gwa­
rancji miejsce. Tymczasem od 
bieżącego roku sprzedawca, 
niezależnie od gwarancji pro­
ducenta, jest odpowiedzialny 
za zgodność towaru z umową 
i nie może uchylić się od tego 
obowiązku. Krakowska Fede­
racja Konsumentów radzi na­
wet, aby wykorzystywać 
w pełni zapisy o „odpowie­
dzialności” i zgłaszać się do 
sprzedawcy w sytuacji gdy np. 
zakupiona elektryczna golar­
ka nie goli. Sprzedawca nie 
może zasłaniać się stwierdze­
niem, że tania golarka pocho­
dzi od nieznanego producenta 
i jest gorszej jakości.

(DER)

Kursy w kantorach - w złotych
■ KRAKÓW - dolar, skup: 3,870-3,890, sprzedaż: 

3,940-3,950, euro, skup: 4,640-4,650, sprzedaż: 

4,710-4,720, funt, skup: 6,640-6,650, sprzedaż: 

6,740-6,790, frank szw., skup: 2,970-2,980, sprzedaż: 

3,020-3,060, korona czeska, skup: 0,1430, sprzedaż: 

0,1470-0,1490, korona słowacka, skup: 0,1100, sprze­

daż: 0,1140-0,1160.

■ TARNÓW - dolar, skup: 3,845, sprzedaż: 3,970 eu­

ro, skup: 4,570, sprzedaż: 4,670, funt, skup: 6,560, 

sprzedaż: 6,820, frank szw., skup: 2,960, sprzedaż: 

3,080, korona czeska, skup: 0,1420, sprzedaż: 0,1490, 

korona słowacka, skup: 0,1130, sprzedaż: 0,1142.

■ NOWY SĄCZ - dolar, skup: 3,880, sprzedaż: 3,960, 

euro, skup: 4,640, sprzedaż: 4,720, funt, skup: 6,670, 

sprzedaż: 6,780, frank szw., skup: 2,980, sprzedaż: 

3,060, korona czeska, skup: 0,1410, sprzedaż: 0,1450, 

korona słowacka, skup: 0,1090, sprzedaż: 0,1140.

(B.CH.), (JT), (K)

Kurs złotego w piątek na początku dnia osłabił się do rekordowo niskiego poziomu wobec 

euro, później odrobił straty. Na rynku międzybankowym około godz. 17.15 euro kosztowało 

4,675 zł, o 0,5 gr więcej niż na czwartkowym zamknięciu, zaś dolar 3,905 zł, o 1.72 gr mniej.

Tabela NBP nr;132/2003 (Z 28 XI) Kurs średni zmiana w %

Australia 1 AUD 2,8500 0,69
Cypr 1 CYP 8,0752 1,15
Czechy 1 CZK 0,1470 0.89
Dania 1 DKK 0.6336 1,04
Estonia 1 EEK 0,3011 0,94
Hongkong 1 HKD 0,5065 0,48
Japonia 100 JPY V 3,6004 0,38
Kanada pT' 1 CAD 3,0249 0,94
Litwa 1 LTL 1,3651 0,97
Łotwa 1 LVL 7,1867 0,53
Malta 1 MTL 10,9866 1,24
Norwegia 1 NOK 0,5772 0,98
RPA 1 zar 0,6146 0,92
Rosja 1 RUB 0,1322 0,38
Słowacja 1 SKK 0,1148 0,79
Słowenia 100 SIT ) 1.9931 0,97
Szwajcaria 1 CHF 3,0,469- 1,09
Szwecja 1 SEK 0,5231 1,22
UGW « // ;■) 1 EUR 4.7127 1,00
Ukraina - 1 UAH 0,7394 0,69
USA ■ 1 USD 3,9350 0,46 /
Węgry : 100 HUF 1,7770 0,17
W. Brytania 1 GBP 6,7600 0,88
MFW(SDR) 1 XDR 5,7358 1,00

Otwarte Fundusze Emerytalne 
wartości jednostek rozrachunkowych z 27.11.2003 r.

OFE 27-11-2003 26-11-2003 zmiana w proc.

AIG 15,63 15,58 0,32

ALLIANZ POLSKA 16,34 16,30 0,25

BANKOWY 16,67 16,61 0,36

COMMERCIAL UNION 16,95 16,93 0,12

DOM 17,03 16,98 0,29

KREDYT BANK 14,41 14,34 0,49

ING NATIONALE NEDERLANDEN 17,92 17,87 0,28 _

SAM PO 17,73 17,68 0,28

ERGO HESTIA 16,80 16,75 0,30 _

PEKAO 15,51 15,47 0,26 ___

POCZTYLION 15,62 15,58 0,26 _

POLSAT 18,07 18,02 0,28 _

PZU (Złota Jesień) 16,96 16,91 0,30

SKARBIEC-EMERYTURA 15,84 15,80 0,25 _

CREDIT SUISSE 16,31 16,26 0,31 _

GENERALI 16,95' ' , -s~ ' 16,90 0,30
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28 listopada 2003 r. Notowania Giełdy Papierów Wartościowych sesja nr 2701
Notowania rynku jedno itego Notowania ciągłe - podsumowanie

1
AKCJE

Ostatni 

kurs 

zł

Zmia­
na %*

OBRÓT
P/BV 
C/WK

P/E 
C/Z

AKCJE
KURS

Zmia- 
na %*

OBRÓT
P/BV 
C/WK

P/E 
C/ZWartość 

(tys. zł)
Wolumen 

(sztuki)
Otwarcia 

zł

Zamknię­

cia zł

Wartość 
(tys. zł)

Wolumen 
(sztuki)

7Bulls 1,60 0,0 0,0 0 1,33 X Akcje j

AL-Pras 2,40 0,0 0,0 0 12,16 X Agora 44,30 43,80 -o,9... 6365,5 72696 2,37 ’ 115,60
Ampli 0,76 -5,0 2,1 1400 0,42 23,50 Amica 25,30 24,90 -1,2 215,2 “4282 0,98 x

Apatór 41,10 . 41,50 -1,2 77 93TO 3,36 22,00|
Beefsan 0,80 3,9 7,7 4828 X X T"Atjantis 0,70 0,68 -1,4 44,8 32681 0755“ x ®

170,50 ' 176,00 3,5 0,96” ~137601
Best 2,85 0,0 0,0 0 9.10

baca
Bauma 5,25 4,5 -10,9 647,6 62955 0,60 x 1

Budopol 0,50 0,0 0,0 3 2,99
Będzin 38,00 38,0 0,0 TTO “183 1,80 13,9 m
Bank Handlowy 54,00 54,20 0,4 TT6T8 TOTO 1,20 32,201

Bytom 3,45 1,5 4,6 660 X X
B1CK ...... 1,63 ~ 1,56 -4,9 18,5 5923 20,30 X >$
Boryszew 53,80 53,20 0,4 764,1 ------7175 7,48 48,70s:f

Drosed 35,00 0,0 0,0 0 1,01 X
BOS 51,00 51,00 0,0 2 2TO 1.18 25.90S
BPH PBK 320,00 -1,5 14934.1 23155 177 5„ 31,001

DZ POLSKA 13,50 0,0 0,9 33 2,66 60,30
BRE 88,50 88,50 -0,1 10402,8 58714 1,22 X 1
BudTmex 34,50 34,00 TO ” 762,5 T12U7~ 150 91,60^

Ekodrob 1,41 3,7 29,1 10322 X 75,00
BZWBK - - ' 73,90 72,00 -2,7 3772,8 26140 2704 ■’ 26,201
CenStafGd 1,70 1,75 3,6 103 29807 0,39

Enap 1,45 0,0 0.0 0 1,48 6,10 Cersanit 72,90 73,00 1,2 206(6 1426 ■“5708 ’
Comarch 48,40 48,10 -0,8 370 3852 2.65 , 23,101

Energopol 3,00 7.1 2.4 400 0,30 25,10 ComputerLand 81,30 82,00 1.0 15958,6 98599 3706“ 99,601
16,20 119,6 3659 1,88 26,701

SFerrum 111 ..._•H 2,81 0,0 0,0 0 0,57 DBPBC 1,15 1,12 -2,6 9,3 4087 1,99 170, ZOss
117,50 117,50 1,3 ' 909,2 3891 2,58 17,301

Fon 0,70 0,0 1.4 970 0,65 X
Dębica
Duda 53,00 52,10 0,2 1619,4 15370 2,87 18,601

Fortis 52,80 -2,2 21,3 200 1,56 23,50
Echo 59,00 59,20 -1,2 1135,1 9491 2,07 81,001
Efekt 8,00 7,90 -2,5 12,3 785 0,33 9.701

Gant 1,23 0,0 0,0 0 0,47 X
EFL 53,30 56,80 -1,6 98,4 909“ 3,24 46,101
Ełektróbudowa 15,25 15,00 -0,7 254,2 8493 0,95 ai.buis

Garbarnia 6,05 0,0 0,0 0 13,52 X
Eldorado 26,10 26,40 0,4 620,2 11810 2,41 22,401

~Elekłrim... ' 2.78 ’ TO1 1,4 280,7 50097 0,08 x 1

Hydrobgd 21,10 0,0 0.0 0 1,04 22,60
EloktroM 0,47 0,45 -2.2 30,3 32953 X x 1
Eikop 4,32 4737 0,2 2 230 0,31 x 1

Hydrobud 23,90 0,0 0,0 1 1,27 22,80
ElmontWar 0,7 7 0,79 2,6 6,7 424/ 0,34
Elzab 11,50 11,70 2,2 138,4 5819 0,47 x 1

Indykpol 22,60 0,9 5,0 110 1,13 9,20 Emax 94,50 93,00 -1,1 “T5T27TO 8094 6,31 47.80S
Energopłd 12,60 13,00 -3,0 13,2 507 0,37 X 1

Instalkrak 3,90 0,0 0,0 0 0,65 21,30 Enefgopn 5,75 6,15 2,5 36,5 3262 0747 X 1
68,50 66,20 1,7 707,4 5251 2,28 13,701

ŁDA 0,15 0,0 0,0 0 X x
t-armacoi
ras.no 3,14 3,09 0,7 45,8 7391 0,24 6,401

Masters 1,64 0,0 0,0 0 0,76 X
Forte 8,75 ó,4o u,u b«zo,y 4boby i,zo zu.oujg
rwntscnacn 75,60 77,00 0 7 977,8 6368 5 83 20,801

Mrtex.............................. 12,60 0,0 0,0 0 1,54 11,50
Getin 1,54 1,63 5,2 1418,1 446627 1,88 x 1
Grajewo 181,50 175,00 -3,8 55,5 157 3,47 14,601

Nafta 3,74 0,0 3,0 401 0,62 X
groclin 89,60 89,00 0,0 97,1 i545 3,46 19,701
Koga 3,24 3,24 -0,3 272 340 3,33 x 1

NDA 14,85 -0.7 2,8 104 1,05 X
Hoop “T97TO ’“20’,6U ' ’ 2014,6 50268 ’ 2.29 “347201
Howeir : 0,50 0,49 0,0 29,1 30042 X x 1

Novita 7,50 -1.3 18,0 1198 0,46 35,80
Hutmen 15,05 15,25 -0,7 60,9 2014 0,52 16,70|
Hydrofor 5,70 5,70 0,0 34,7 3020 0,42 6,901~......... ’ ...................

Odlewnie 1,85 0,0 0,0 10 1.94 5,10
l&BSysfem 0,94 0,89 -4,3 63,2 34866 X X 1
(Group F25 1,27 0,8 1479 4900 0,75“ x 1

Pekabex 0,72 -6,5 1.6 1100 0,16 X impei _ ...... 26,00 26,00 0,0 6277,8 124336 4,76 19,101
fi 07

Pekpol 2,11 4,5 8,3 1959 6,91 ’3T(OT 315,50 106TO 170 1,51 2096,401
0,75 0,79 -1,2 4TO 2825 0,33 x .1

Pemug 1,65 0,0 0,0 0 X X i Inferia.pF 7,45 7,50 -0,7 82,9 5528 4707“ x 1

Permedia 18,55 0,0 0,0 0 1,84 9,90
Irena 12,90 14,00 0,0 6,4 233 1,42 26,601

44,10 43,90 -0,2 620,5 7058 0,88 23,901

Polna 2,80 0,0 0,0 0 0,36 X
Jutrzenka 31,60 31,90 -0,3 • 99,4 1372“ 0,91 15,201
Kable 12,60 12,70 1,6 88,3 3548 ' ’ 0,63 x 1

Pozmeat 6,00 0,0 0.0 0 13,12 X
K® . 2_. k ./-.... k 114,00 114,00 -0,4 620,5 2719 4,-n 34,301

22,90 22,60 -0,4 28715,3 628655 1,08 13.80Ś1

PPWK 3,69 0,0 0,0 0 1,10 X
Kogeneracja 15,35 15,45 1,6 ' 386,1 12579 rroro 575401
Kompap 3,79 3,80 0,0 379“ 470 0735 x 1

Protektor 12,10 0,4 9,7 400 1,15 2,70
Kopex 43,20। 44,90 4,4 2162,1 24327 1,20 . 9,201
Krakchemła 9,00 9,10 0,0 8,1 4"4TO 0,73 ’ 9,601

Sanwil 3,35 3,1 0.2 25 0,61 X Kredyt Bank PBI.......... 7,60 7,50 -0,7 67Z.9 45283 0,85 x 1
Krosno 77,70— ”7879’0 0 0 310,7 ’ ‘"3972 1,69 19,101

Skotan 4,40 -1,1 0,0 1 0,44 X Kruszwica 25,50 25,70 1,6 172,4 3368 2,26 8,101
Ceńfex 21,00 20,80 -1,0 910,3

Tonsil 0,23 0,0 0,0 25 X LPP ■43U750..... 442,00 0,2 64,6 7TO “TOTO 257701
LTL 0,13 0,19 5,6 258,3 695064 X x 1

TUP 0,44 10,0 8,8 10000 X X Lubawa 6,35 6,35 0,0 137,9 10948 0,78 ’ 7,301

Unimil 41,50 0,0 0,0 0 1,74 10,30
Macrosoft
Manometry

9,65 9,45 -2,1 19:2 1009 1,46 15,501
—— 8,15 0,0 0 0 1,09 x 1

: Wafapomp 5,45 0,0 0,0 0 0,47 5,20
MCI 0795 0,93r~ -3,1 89,2U;
Mennica 18 360 0769 25,501

WFM Oborniki 0,93 0,0 0.0 0 0,21 1,50
Mieszko 10,10 10,00 0,0 85,6 4274 1,55 x 1
MilfenTum 2,44 2,46 0,8 248,3 50768 1,19 x 1

ZEG ................. ........... 6,80 0,0 0,0 0 0,29 9,60
Milmeł 6,50 6,45 0,8 30,2 2375 ’ 0,39’ 18,901

1,03 1,04 2^0__ 1451,2 705320 0,35 X 1
MosłałpfT 10,50 TOTO5““ 3,73 128,9 6003 0,38 x . 1

iisiłiiiiłartości indeksów giełdowych
Mdśfaisdf • 10,20 10,60 1,4 163 7792 ”’0,92’ 6,901

~MosfaIwar 12,20 12,30 -0.4 32,1 131TO 1,12 x |
MoŚfafzab 0,66 0,65 ' TO’ “ 19,6 15270 X x 1

1 KURS Zmiana dzienna 
(w %) zamk./zamk.

MpećWro 6,05 5,80 -4,1 44,7 3815 ■■■0771" 214,7 i
Muza 5,00 5,35 “772 5,6 561 0,64 48,301

Otwarcia Zamknięcia Netta 165’4731 0.96 x 1
F Okocim 22,80 23,50 TO/i “7972“ “1724“ 1,54 x 1

s WIG 19 298,87 19 231,52 -0,09 Oława 29,70 29,10 --T3 34,2 585 1,68 14,401
: WIG 20 1 459,11 1 448,88 -0,45 Onetpt 16,90 16,90 92,6 2741 “T13 49.501

7,60 7,50 1116,6 74682 47T8 6,701
i MIDWIG 1 202,21 1 198,23 0,30 Orbis 24,60 24,50 -172 11231,3 230054 0,9’3 17,401
l NIE 57,37 57,91 -0,17 Orfę .......... 19,65 19,65 178 0 1 0,86 X |

6,00 6,00 0,0 56,7 4728 0,84 x 1l WIRR 2 492,21 2 494,67 -0,07 Pekao 105,50 104,00 -TO 27519,4 132676 2,44 •15,701
34,00 35,00 ■ 0,0 9,9 0,56 48,201

Oaza spokoju
ardzo wielu drobnych inwestorów jest zdezoriento- 
wanych. Przecież jeszcze nie tak dawno analitycy 

-Lz i większość komentatorów sugerowali im, aby pod 
koniec roku akcje kupować, bo przecież czeka nas dalszy 
ciąg hossy. Jednak teraz opinie się zmieniły. Przeglądając 
komentarze, można zauważyć powszechną niewiarę 
w szybkie wzrosty. Już prawie nikt nie posługuje się argu- 
meritami mówiącymi o rozwijającej się gospodarce, obniżce 
podatku CIT, wejściu do Unii czy też napływie na rynek 
środków z lokat antypodatkowych. Olbrzymia większość 
komentatorów widzi w tej chwili czynniki natury technicz- 
nej, a te są rzeczywiście nie najlepsze. Wiele sygnałów 
wskazuje na zbliżającą się kolejną falę wyprzedaży. Jednak 
na razie rynek się dzielnie przed nią broni. W tym tygodniu 
tylko sesja wtorkowa przebiegła pod dyktando niedźwiedzi. 
Pozostałe to uporczywa obrona krótkoterminowego trendu 
horyzontalnego.

Statystycznie rzecz biorąc, to nawet częściej indeksy ro- 
sty, niż spadały. Symptomatyczny był przebieg sesji czwart- 
kowej, gdy przy małych jak na ostatnie czasy obrotach ry- 
nek wzrósł o 1,4 procent. Pomogło mu Święto Dziękczynię- 
nia w-USA i brak notowań na tym rynku. Zazwyczaj tak się 
dzieje, że gdy w Ameryce świętują, to światowe giełdy lek- 
ko rosną. Nieciekawa sytuacja powstała w Budapeszcie. Od 
kilku sesji rynek kapitałowy w tym kraju dotknęły silne 
spadki. Inwestorzy zachodni wyprzedają węgierskie obliga- 
c)e, co oczywiście powoduje spadek ich ceny. Traci na war- 
tości forint, tanieją akcje. Piątkowa 3-procentowa podwyżka 
stóp procentowych przez Węgierski Bank Narodowy ma na 
celu uspokojenie rynku i zatrzymanie zachodnich inwesto- 
row. Oczywiście kłopoty bratanków mają wpływ i na nasz 
rynek. Ceny naszych obligacji dalej spadają. Złoty także 
słabnie. Rzutuje to na efektywność inwestycji. I tak na przy- 
kład lokujący w fundusze obligacyjne nie mogą uznać tego 
roku za udany. Gdy w zeszłym podliczali oni nawet 20-pro- 
centowe zyski, w tym niektórzy z nich mogą nawet stracić. 
«to inwestujący w lokaty oparte o notowania euro są zado­
woleni.

W piątek kurs unijnej waluty po raz pierwszy w historii 
Przekroczył poziom 1,20 do dolara. Według niektórych dro- 
ga do wartości 1,30 została otwarta. W tej chwili rynki świa- 
°we żyją sytuacją w Rosji. Zaniechanie fuzji Jukosu z Sieb- 
nietewem wywołało gwałtowne spadki cen na giełdzie 
w Moskwie. Ciekawe, że w tej sytuacji nasz rynek pozostał 
oazą spokoju. gracz

PGF 42,00 41,80 “TO 2973,6 36191 2,00 14.701
1 PKN 23,80 23,30 “TO 48519,5 1029012 1,25 12.101

Polfa Kutno 234,00 234,50 -0,8 316,8 675“ 2,80 16,401
PolifarbCW “ 7,45 7,40 0,0 33472“ 22605“ 0,92 “317151
Poligrafia 17,00 17,20 0,3 110,2 3200 1,55 x 1
Pollena 8,10 8,15 TO75 39,9 2476 1,00 X i
Pólńórd~~ 12,00 13,00 8.3 1 z 710 0,47 18,001
Ponar 16,90 16,80 0.0 1468,5 41627 0,69 X 1
Prochem 8,00 8,00 173 3 190 0,89 38,501
Projprzem 7,35 7,50 -0,7 f35,2 9188 1,15 15,001
Prokom 161,00 160,00 -0,3 10856,1 34050 2,80 1030 i

TOrosper 14,30 14,45 -0,3 664,3 23222 ■ 0.7 g 10,70|
Próchnik 0,49 0,49 ~2J 18,7 19307 X X 1
Rafako 5,40 5,45 “TO 309,8 28626 0,68 13,101
Relpol 60,40 60,90 -0,2 749 6278 i, 73 X 1

“RemaR- 5,95 6,10 0,0 34,9 2931 0,62
Rolimpex 11,20 11,30 TO70~ 907,8 39724 2,91 13,601
Ropczyce 12,30 12,35 TO 122,1 4954 0,52 9,601
Sanok 98,30 100,00 070 64,9 “325“ 2,43 TO78O1
Stmple 2,13 2,15 2,4 6TO 1639 0,74 x 1
Softbank 26,00 25,10 -2,0 3874,6 75737 4,20 x 1

F Sokołów • 3,44 3,42 to?9 471 6Ś867 1,19 56,301
Stalexport 1,52 1,52 0,0 2071,2 684931 X x 1
Stalprod 23,20 22,80 -1,7 227,7 4942 1,24 15,601
Stalprófi........................ 69,70 69,40 “TO 367,5 2666 2,14 5,101
Sterprb 15,00 15,30 “TO 735,3 24128 2,26
Stomil Olsztyn 41,50 41,50 OTTO 6TO 76 1,50 ___070JŚ
Strzelec 1,80 1,85 ’“278 508,2 138140 0,85 X 1
Sumary 18,00 17,05 TO78 24,1 692 “TO0“ 9.501
Swarzędz 1,20 1,18 -0,8 61,5 25576 1,71 x 1
Szeptet 2,58 2,58 07) 27,2 5301 1704 x 1
Tałex 18,05 18,55 1,4 36,7 1003 1.37 8,401
Tolmax 36,80 36,80 “TO 17,7 240 LSI 25,901
T IM 1.11 1,10 0,0 219,2 101047 “2733“ x 1
tpss 13, 7b 14,00 2,6 62617,7 2265878 1,39 18,151
TRAS............................. 8,00 8,20 -0,6 ‘ 134,7 8326 1,56 X 1
TU Europa — 14,00 0,0 0 0“ 1,70 13.50Ś
Vi'slula 4,19 4,27 -3,0 3 1 359 0,59“ X “
W.Kruk 11,10 11,80 50,5 2266 0754 ae.bUs
Wandaiex 2,68 2,48 -4,2 2TO“ 476 1,08 23,501

“Warta" 168,50 168,50 0,3 33,7 100 1,70 24,701
~Wawel 45,00 45,00 TOTO 34,1 380 1,50 17,901

•/JO" ____ 2,61 2,63 T.2 171,3 32985 0,54
200,00 201,00 075 33,6 84 2,03 38,301

Wólczanka 5,75 5,95 1.7 975 805 0,36 x 1
ZPUE 26,60 27,40 1,5 10,2 191 0.89 17,401
2REW 38,60 38,60 “TO 7,7 TOTO 0,TO“ 11.20®
Żywiec 424,00 429,50 14 99,4 117 4,38 25,201
NETPP03............ 1,26 1,34 34 11,2 4382
NETPPO3 1,24 1,40 “279 9TO“ 3440
OTRĄ 15,45 15,45 0,3 15,4 500

Akcje NFI
3,48 3,51 ó.ó 18,7 2 673 0,63 29,90

02NFI 2,71 2.71 0,0 2.9 530 0,66 30,901
03JUPITER 1,98 -1,99 -0,5 33,9 8 501 0,44 x 1
Ó4PRÓ 3,62 3,62 0,0 6,0 834 0,71 9,601
05VICT 2,58 2,60 -1,9 5,3 1 019 0,61 Łpo|
06MAGNA 4,36 4,44 0,2 13,2 1 499 0,66 X |
07K.WIELKI 2,02 2,02 0,0 8,0 1 973 0,70 7.701
08OCTAVA 9,30 9,40 0.0 325,4 17 524 1,29 x |

09KWIAT 7,75 7,95 2,6 48,3 3 080 0,86 6.901
10FOKSAL 2,17 2,16 -2,3 4,2 965 0,85 X S
12PIAST 0,66 0,65 -3,0 73,7 56 212 0,59 8,90®
13FORTUNA 3,29 3,30 0,0 10,9 1 653 0,62 11,50®
14ZACH 3,47 3,57 0.8 16,1 2 267 0,65 30,10 i
15HETMAN 8,00 8,00 -2,4 10,4 648 1,68 x 1

Obligacje skarbowe (trzyletnie)

TZ0204 99,81 99,81 0,0 77,9 389
TZ0205 98,82 98,80 0,0 477,8 2 409
TZ0206 98,73 98,40 -0,2 260,9 1 319 1
TZ0504
TZ0505

99,82 99,74 -0,1 295,8 1 477
98,71 98,82 0,1 164,3 829

TZ0506 98,60 98,54 -0,2 211,9 1 070 s
TZ0804 99,17 99,19 0,0 616,8 3 098 1
TZ0805 98,74 98,73 0,0 1515,8 7 650 s

TZ0806 98,19 98,15 0,2 159,2 798
TZ1104 99,18 99,15 0,0 6995,4 35 122 ŚS
TZ11O5 98,66 98,78 0,0 263,3 1 329 1
TZ11O6 99,57 99,57 0,0 57,2 286 g

*1 ING - wycena dnia poprzedniego

Fundusze Inwestycyjne 28-11-2003 zmiana w %

Arka 3 (Zrównoważony FIO) 13,26 0,91
Arka 1 (akcji FIO) 14,34 1.34
Arka 2 OK FIO 18,41 0,00
Arka Obligacji FIO 10,64 -0,37
Arka Stabilnego wzrostu FIO 15,05 0,27
Lukas Stabilnego wzrostu FIO 101,78 0,35
Arka Obligacji Eur. FIO 53,80 0,19
Arka Obligacji Eur. FIO (EUR) 11,53 -0,02
CA IB SFIO (pieniężny) 1734,71 0,02
CA IB FIO (akcji) 148,32 0,73
CA IB FIO (obligacji) 149,22 -0,02
CA IB OFI TOP AMERYKA 61,44 -0,44
CAIBOFITOP EUROPA 66,74 0,47
CA IB SFIO Aktyw. Zarządzania 1,19 0,37
CA IB FłO Stabilnego Wzrostu 9,18 0,22
CA IB FłO Skarbowy 22,13 0,05
CA IB Europejskich Obligacji 5,15 0,00
CA IB Europ. Obi. (EUR) 1,10 -0,20
CA IB SFIO Dolarowych Oblig. 11,52 -0,52
CA IB SFIO Doi. Obi. (USD) 2,94 -0,06
CU FIO Depozyt Plus 112,12 0,00
CU FIO Obligacji 113,32 -0,25
CU FIO Polskich Akcji 169,15 0,97
CU SFIO SI 137,77 0,28
SEB 1 (zrównoważony) 148,69 0,27
SEB 2 (obligacji i bonów) 193,33 0,02
SEB 3 (akcji) 132,42 0,68
SEB 4 (stabilnego wzrostu) 151,88 0,04
SEB 5 (obligacji skarbowych) 119,82 0,06
DWS (zrówn.) 218,31 0,41
DWS (dłużny) 193,49 -0,07
DWS (akcji) 228,57 0,59
DWS (akcji plus) 102,03 0,78
DWS (pieniężny) 158,16 0,01
DWS (emerytalny) 14,91 0,07
DWS (euroobligacji) 1509,70 0,11
DWS (euroobligacji w EUR) 323,54 -0,09
DWS (pieniężny plus) 141,97 0,01
DWS (Top 50Europa) 80,21 0,72
DWS Konwergencji 104,53 -0,39
DWS Top - 25 Małych Spółek 146,68 0,50
GTFI Skarbowy RP 139,55 0,01
GTFi Premium SFIO 141,24 0,01
GTFI AO OS 151,38 -0,05
GTFI Salomon FtO AAA 102,93 0,06
ING (akcji) typu A i B *) 151,97 1,05
ING (zrówn.) typu A i B *) 166,10 0,54
ING (obligacji) typu A i B •) 157,59 -0,11
ING (emerytura) typu A i B *) 140,60 0,28
ING (gotówkowy) typu A *) 165,92 0,01
ING (akcji 2) *) 135,51 0,92
ING (Obligacji 2) *) 127,63 -0,18
ING (euroclick) *) 106,00 -0,18
KB Akcja FIO 122,35 0,60
KB Obligacja FIO 108,06 -0,30
KB Pieniądz FIO 108,63 0,02
UniKORONA (pieniężny) 115,63 0,03
UniKORONA (obligacje) 167,08 -0,01
UniKORONA (zrówn.) 142,52 0,49
UniXXI Wek 81,10 -0,10
UniKORONA (akcji) 73,83 0,75
UniGLOBAL 21,30 0,05
UniWIBtD SFIO 1028,66 0,04
PioneerP 119,87 0,02
Pioneer Obligacji FIO 214,79 -0,07
Pioneer Obligacji + FłO 29,78 -0,10
Pioneer Obligacji Skarb. FIO 9,74 -0,10
Pioneer StabW FIO 161,17 0,28
Pioneer Zrównoważony 119,82 0,59
Pioneer Indeksowy 101,45 1,36
Pioneer Akcji 108,52 1,33
Pioneer Al 24,39 1,16
Pioneer SU 4,52 1,80
Pioneer Oblig. Dolar. Plus 48,49 -0,45
Pioneer Oblig. Dolar. Pius wycena w USD 12,38 0,00
Pioneer Obiig. Dolar. 41,53 -0,46
Pioneer Oblig. Dolar, wycena w USD 10,60 0,00
Pioneer AA 67,28 -0,44
Pioneer AA (USD) 17,18 0,06
Pioneer Oblig. Eur. Plus 41,30 0,00
Pioneer Oblig. Eur. Pius (EUR) 8,85 -0,23
Pioneer SAO TP 12,61 0,32
PKO/CS (skarbowy) 1281,85 0,01
PKO/CS (obligacji) 165,62 -0,04
PKO/CS (stabilnego wzrostu) 93,17 0,25
PKO/CS (zrównoważony) 88,20 0,60
PKO/CS (akcji) 222,88 0,97
PZU POLONEZ (dp) 80,07 -0,01
PZU MAZUREK (sw) 77,42 0,27
PZU KRAKOWIAK (akcji) 64,08 0,98
Skarbiec (Kasa) 213,26 0,02
Skarbiec (Waga) 167,10 0,26
Skarbiec (Akcja) 130,34 0,66
Skarbiec (Obligacja) 173,64 -0,06
Skarbiec (NET) 646,66 -0,11
Skarbiec III Filar 82,91 0,19
Skarbiec Dolarowa Obligacja 102,71 -0,46
Skarbiec Dolarowa Obligacja wycena w USD 26,22 0,00
Skarbiec Kasa Plus 1116,08 0,01
Skarbiec Euro Obligacja 12,69 0,16
Skarbiec Euro Obligacja (EUR) 2,72 -0,04
Sezam III FIO DPW 17,61 -0,17
WARTA GAMMA SFIO 131,85 0,02
WARTA PD AO 117,66 -0,02
WARTA Ili FILAR FłO 118,79 . 0,51
Citi (zrównoważony) A 150,49 0,52
Citi (zrównoważony) B 150,49 0,52
Citi (akqi) A 136,82 0,85
Citi (akcji) B 136,82 0,85
Citi (obligacji) A 164,46 -0,09
Citi (obligacji) B 164,46 -0,09
Citi (r. pieniężnego) A 169,38 0,01
Citi (r. pieniężnego) B 169,38 0,01
Citi SENIOR SFIO 158,20 0,19
Citi (płynnościowy) 107204,99 0,01
MILLENNIUM (rynku pieniężnego) 112,96 0,03
MILLENNIUM (pap. dłużnych) 113,30 -0,05
MILLENNIUM (akcji) 120,43 1,22
MILLENNIUM (zrównoważony) 118,01 0,53
MILLENNIUM Dolarowa Lokata 104,32 -0,44
MILLENNIUM Dolarowa Lokata (USD) 26,63 0,00

Obroty (w tys. zł) 
Notowania:

♦ ciągłe akcji 311 800,5
♦ ciągłe akcji NFI 576,9
♦ jednolite akcji 126,9

11 667

Kursy akcji (hez NR)
W górę -A- 64

Bez zmian 35

W dół 65

Nie handlowano X 24

Uwaga
P - spółki z rynku podstawowego,
R - spółki z rynku równoległego,
W - spółki z rynku wolnego
* zmiany proc, kursów oznaczają różnicę między 

ostatnim kursem podczas danej sesji a ostatnim kursem 
z sesji poprzedniej (zamknięcie do zamknięcia, fixing do 
fixingu); w przypadku braku obrotu na papierach podano 
kurs z poprzedniego notowania i zmianę równą „0,00”

Urząd Ochrony Konku­
rencji i Konsumentów nało­
żył na TP SA 7 min zł kary 
z powodu wykorzystywania 
pozycji monopolistycznej 
i wprowadzenia 60-proc. 
podwyżki abonamentu dla 
użytkowników łączy cyfro­
wych ISDN.

Naczelny Sąd Admini­
stracyjny uchylił wcześniej­
sze decyzje organów skar­
bowych i uznał, że Optimus 
nie wyłudzał VAT, eksportu­
jąc komputery i sprowadza­
jąc je z powrotem do Polski. 
Oznacza to, że spółka dosta­
nie około 17 min zł zwrotu 
tego podatku, a Optimus 
może osiągnąć w 2003 r. 
zysk netto.

Ministerstwo Finansów 
ostatecznie zdecydowało 
o wyborze ComputerLandu 
na dostawcę sprzętu kompu­
terowego dla resortu oraz izb 
i urzędów skarbowych.

BPH PBK podtrzymał, iż 
nie spodziewa się, aby nieko­
rzystna sytuacja na rynku 
papierów skarbowych miała 
wpływ na wynik finansowy 
banku i nadal oczekuje, że 
osiągnie zysk zgodny z pro­
gnozami analityków, które 
kształtują się na poziomie 
ok. 380- 400 min zł.

Komisja Papierów Warto­
ściowych i Giełd zgodziła się 
na przekroczenie przez Ada­
ma Brodowskiego progu 
33 proc, głosów na WZA Bro­
warów Polskich Brok-Strze- 
lec. Spółka zamierza przepro­
wadzić publiczną emisję od 
100 tys. do 500 tys. obligacji 
zamiennych na akcje serii H.

Mostostal Export podpi­
sał umowę na zbudowanie 
centrum handlowego w Ro­
stowie nad Donem, o warto­
ści 20 min USD.

Polscy akcjonariusze 
Polkomtela chcą do 22 grud­
nia wybrać doradcę przy 
sprzedaży posiadanych akcji 
operatora - poinformowała 
Regina Wegnerowska, rzecz­
niczka Polskich Sieci Elektro­
energetycznych. Polskie Sie­
ci Elektroenergetyczne do 
końca tygodnia zakończą 
analizę oferty Netii na kupno 
udziałów grupy Tel-Energo 
i w grudniu mogą podjąć de­
cyzję w tej sprawie.

Ministerstwo Skarbu po- 
dejmie decyzję co do dal­
szych losów 17,6 proc, akcji 
PKN Orlen kontrolowanych 
przez skarb państwa prawdo­
podobnie w I kwartale 2004 
r. PKN poinformował, że 
podpisane w czwartek poro­
zumienie o współpracy 
z MOL gwarantuje firmom 
wyłączność na rozmowy 
w sprawie ewentualnego po­
łączenia do końca kwietnia.

Rzeszowski producent 
sprzętu AGD Zelmer dzięki 
dalszej redukcji kosztów, 
agresywnej polityce marke­
tingowej oraz nowym pro­
duktom zamierza w 2004 r. 
znacząco poprawić rentow­
ność i zwiększyć sprzedaż.

Do połowy grudnia powin­
na zostać podpisana umowa 
kupna przez producenta wo­
dy i napojów, spółkę Hoop, 50 
proc, udziałów w moskiew­
skiej firmie Megapak.

Firma ComArch-CDN, 
krakowski producent opro­
gramowania należący do gru­
py kapitałowej ComArch, 
planuje osiągnąć na koniec 
tego roku wysoki, dwucyfro­
wy wzrost sprzedaży.

(B.CH)
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Ostry dyżur

Łupieżcy 
czy łaskawcy?
- „Myślę, że warto się zainte­

resować najnowszym pomysłem 
Banku BPH PBK na złupienie 
skóry z klientów. Otóż, zgodnie 
ze zmianami w regulaminie ra­
chunków osobistych, wprowa­
dzono ostatnio miesięczną 
opłatę 2 zł za tzw. obsługę kar­
ty. Dotyczy to podstawowej kar­
ty, służącej do wypłacania pie­
niędzy z bankomatu (debeto­
wej). Przedstawione to zostało 
oczywiście jako wielkie dobro­
dziejstwo związane z przeję­
ciem odpowiedzialności przez 
bank za transakcje do kwoty 
150 euro, wykonane ukradzio­
ną kartą jeszcze przed zgłosze­
niem tego faktu - napisał do nas 
jeden z Czytelników Zbigniew 
Tabarowski. - Druga zmiana 
w regulaminie to już zupełne 
kuriozum. Otóż jeżeli kartą (tą 
samą) nie dekonam w ciągu 
miesiąca przynajmniej czterech 
transakcji bezgotówkowych 
(tzn. zakupów w sklepach), to 
karnie zapłacę dodatkowo 
2,50 zł. W głowie się nie mieści. 
Ja, owszem, płacę kartą w skle­
pach, ale jeżeli ktoś używa jej 
tylko do wybierania pieniędzy 
z bankomatu, to dlaczego go za 
to karać?!

Poprosiliśmy o stosowne 
wyjaśnienia inkryminowany 
Bank -Przemysłowo-Handlowy 
PBK SA. A oto fragmenty odpo­
wiedzi, podpisanej przez rzecz­
nika prasowego BPH PBK Jacka 
Balcera...

- Od 12 października tego ro­
ku Bank Przemysłowo-Handlo­
wy PBK, jako pierwszy spośród 
wydawców kart płatniczych, 
wprowadził znacznie Szerszy 
niż przewiduje ustawa zakres 
ubezpieczeń kart. Jednocześnie 
zmieniliśmy pewną filozofię 
opłat. Otóż w stosunku do kart 

Obywatelu, zbieraj złom
złom stalowy 0,30 zł/1 kg
makulatura:
- gazeta ■ <
- karton falisty :

0,20 zł/1 kg
■ 0,12 zł/1 kg

-karton
makulatura mieszana:

1/ • m 0,10 zł/1 kg
książki, zeszyty 0,10 zł/1 kg

:-4 1ZW 7 J 0,10 zł/1 kg 
(1 1(1 71/1 koU,/  1

-0,7 1 1?)
- baniaczki 1 1

U,1U 7,1/ 1

0,10 zł/1 kg
0,10 zł/1 kg

metale kolorowe:
- miedź 5,20 zł/1 kg
-aluminium . 3,60 zł/1 kg
-mosiądz : : .......... . 3,20 zł/1 kg
- cynk < 1,50 zł/1 kg
- znal 0,70 zł/1 kg
- ołów 0,70 zł/1 kg 

O OH 7}/1 l<a„iliei tlzuw ka
puszki aluminiowe

7,7»VJ 7,1/ 1

3,00 zł/1 kg
chłodnice: aluminiowe 2,80 zł/1 kg
chłodnice mosiężne 2,70 zł/1 kg
chłodnice miedziane 3,30 zł/1 kg
folia aluminiowa 1,00 zł/1 kg
żaluzje aluminiowe 1,00 zł/1 kg
akumulatory 0,10 zł/1 kg

Ceny zanotowano w jednym
z punktów skupu surowców wtórnych

Opr. MP

wydawanych po 12 październi­
ka, zamiast opłat zd wznowie­
nie karty, duplikat, kartę do­
datkową czy wydaną w miejsce 
zastrzeżonej, wprowadzono jed­
ną opłatę - za obsługę karty. 
IV wysokości zaledwie 2 zł mie­
sięcznie - i nie jest to związane 
z dobrodziejstwem rozszerzone­
go ubezpieczenia transakcji.

Kolejna opłata wspomnia­
na w liście do redakcji wynosi 
2,50 zł i jest pobierana tylko 
wtedy, jeśli użytkownik nie 
dokonuje transakcji bezgotów­
kowych. Wielokrotnie już wy­
jaśnialiśmy, że próbujemy 
przekonać wszystkich, iż obrót 
bezgotówkowy jest o wiele bez­
pieczniejszy od płatności go­
tówką. Zrozumienie tego faktu 
uważamy za wielką społeczną 
sprawę. Zrabowanej gotówki, 
także tej wypłaconej z banko­
matu, klient przecież nie odzy­
ska, natomiast jego pieniądze 
„ukryte" w karcie płatniczej są 
bezpieczne, nawet jeśli tę kar­
tę straci. Wystarczy dokonać 
za pomocą którejkolwiek z po­
siadanych kart czterech trans­
akcji bezgotówkowych, a opła­
ta nie jest pobierana. Aby za­
chęcić wszystkich nie przeko­
nanych, do końca roku wpro­
wadziliśmy promocję - wystar­
czy zrealizować zaledwie dwie 
transakcje, aby opłaty nie po­
nosić. Oczywiście, to klient de­
cyduje, w jaki sposób chce ko­
rzystać z karty, ale po cóż wy­
ciągać pieniądze z bankoma­
tu, jeśli całkowicie bezpiecznie 
można tą samą kartą za za­
kup zapłacić”.

Jednym słowem - chcemy 
wam, za drobną opłatą, zro­
bić dobrze i powinniście to 
docenić...

(RYM)

Karta dobrych uczynków
Zamiast wrzucać drobne do puszek, może lepiej zrobić zakupy?

Z
amiast wrzucać pieniądze 
na zbożny cel do puszek 
kwestujących wolontariu­
szy, może lepiej zrobić zakupy 

przy użyciu karty kredytowej? 
W ten sposób także wspomoże­
my daną instytucję lub organi­
zację charytatywną - pod wa­
runkiem że dysponujemy kartą 
typu „affinity”.

Słowo to oznacza „pokre­
wieństwo”. Karty „affinity” są 
najczęściej wspólnymi projek­
tami banków i organizacji spo­
łecznych lub podmiotów go­
spodarczych. W Europie Za­
chodniej i USA, gdzie mija wła­
śnie 25 lat od wydania takiej 
właśnie karty, cieszą się one 
ogromnym uznaniem. Na pol­
skim rynku karty „affinity” 
obecne są stosunkowo od nie­
dawna i dopiero teraz zyskują 
popularność.

- Karty „affinity” nie różnią 
się od zwykłych kart kredyto­
wych, pod względem oprocento­
wania, limitu kredytowego czy 
terminu spłat zadłużenia - mó­
wi Grzegorz Adamski, rzecznik 
prasowy Banku ■ Zachodniego 
WBK. - Jedyna różnica polega 
na tym, że część opłaty, a nie­
kiedy także prowizji od dokony­
wanych transakcji, trafia na 
konto organizacji, z którą 
współpracujemy - dodaje.

Niespełna rok temu, w li­
stopadzie, na rynku pojawiła 
się karta „Uniwersytet Jagiel­
loński” - wspólne przedsię­
wzięcie najstarszej polskiej 
uczelni i BZ WBK. 29 zł od 
każdej wydanej karty przeka­
zywane jest na konto UJ, 
głównie na wsparcie Fundu­
szu Królowej Jadwigi, prze­
znaczonego na stypendia dla 
studentów i naukowców, z Eu­
ropy Środkowo-Wschodniej. 
W maju tego roku UJ wydał 
również kartę wspólnie z Ban­
kiem Przemysłowo-Handlo­

O
statni tydzień listopada 
na warszawskiej GPW 
nie przyniósł znaczą­
cych rosstrzygnięć - inwesto­

rzy raczej oczekiwali na dal­
szy rozwój wydarzeń, co 
sprzyjało „średniakom” - wy­
soko w hierarchii uplasowały 
się m.in. Bauma, Polnord, Im- 
pexmetal i Zakłady Mięsne 

Ariur Aulich

wym PBK - w tym przypadku 
prowizja od każdej operacji 
dokonanej przy jej użyciu 
(0,25 proc.) trafia do Fundu­
szu Pigonia, który wspomaga 
ubogich studentów z połu­
dniowo-wschodniej Polski.

- To trafione inwestycje - za­
chwala rzecznik UJ Leszek Śli­
wa. - Do tej pory na konto Fun­
duszu Królowej Jadwigi wpłynę­
ło już blisko 5 tys. zł z tytułu 
wydanych kart BZ WBK, 
a wpływy z prowizji za zapłaty 
kartą BPH PBK sięgają 2 tys. zł 
- dodaje.

BZ WBK posiada także 
w swojej ofercie kartę Visa 
„Akcja Pajacyk”, wydawaną 
wspólnie z Polską Akcją Hu­
manitarną. Karta występuje 
w dwóch wersjach - „Silver” 
(58 zł) i „Gold” (220 zł), opro­
centowanie kredytu wynosi 
odpowiednio 30,42 proc, 
i 29,46 proc., maksymalny li­
mit kredytowy - 10 tys. 
i 50 tys. zł, okres spłaty to 
51 dni. Natomiast BPH PBK 
jest także wydawcą kart 
wspólnie z trzema innymi kra­
kowskimi uczelniami - Akade­
mią Ekonomiczną, Akademią 
Górniczo-Hutniczą i Akade­
mią Rolniczą oraz Starym Te­
atrem w Krakowie. Oferta ta 
jest identyczna jak w przypad­
ku karty UJ - ich wyrobienie 
kosztuje 75 zł (dla pracowni­
ków uczelni i posiadaczy kont 
Srebrny lub Złoty Sezam za 
darmo). Karty oferują nawet 
52-dniowy bezpłatny kredyt, 
którego oprocentowanie wy­
nosi 22,90 proc, dla transakcji 
bezgotówkowych i 27,90 proc, 
dla gotówkowych. W tym ty­
godniu na rynek trafiła też 
wspólna karta BPH PBK i Sta­
rego Teatru w Krakowie.

- Wprowadzona w paź­
dzierniku karta „Pekao Orkie­
stra” pozwala Wielkiej Orkie­

Duda - zainteresowanie nową 
emisją akcji tych ostatnich 
przerosło oczekiwania. Zyski 
sumowali też udziałowcy bro­
warów Strzelec.

Handlowym hitem okazał się 
Optimus, na którym, inwestując 
złotówkę, można było zarobić 
160 zł - przyczynił się do tego 
wyrok sądu w słynnej i kontro- 

strze Świątecznej Pomocy grać 
przez cały rok - mówi Robert 
Moreń z Pekao SA. - Na konto 
WOŚP przekazywane jest 2 zł 
od każdej transakcji (1 zł ze 
strony klienta, 1 zł ze strony 
banku) oraz połowa rocznej 
opłaty za kartę. Środki te mają 
służyć do zakupu specjalnego 
sprzętu do przesiewowych ba­
dań słuchu u noworodków. Li­
czymy na większe zaintereso­
wanie tą ofertą w styczniu, kie­
dy rozpocznie się coroczna ak­
cja WOŚP - dodaje.

Deutsche Bank PBC i Invest 
Bank proponują karty „affinity” 
z odroczonym terminem płat­
ności (typu charge). Część 
opłaty za wydanie karty DB 
PBC Visa Classic Sieci Partne­
rów PCK i część prowizji płaco­
nych przez sprzedawców trafia 
na konto Polskiego Czerwone­
go Krzyża, zaś 0,5 proc, warto­
ści transakcji dokonanych kartą 
Invest Bank Eurocard/Master- 
card Affinity Charge przekazy­
wana jest na rzecz Fundacji 
Polsat, zbierającej pieniądze na 
dofinansowanie operacji oraz 
specjalistycznego sprzętu me­
dycznego dla dzieci.

Wśród polskich kart „affini­
ty” jest też jedna karta debeto­
wa - Visa Electron z Sercem, 
wydawana przez Inteligo. 
Część prowizji płaconych przez 
sprzedawców za transakcje do­
konywane tą kartą trafia na 
konto Programu Budowy Pol­
skiego Sztucznego Serca, kiero­
wanego przez prof. Zbigniewa 
Religę. Może uzyskać ją każdy 
posiadacz konta w tym banku 
zamiast standardowej karty de­
betowej Visa Electron. Wydanie 
pierwszej karty jest bezpłatne, 
za każdą kolejną pobierana jest 
opłata w wysokości 1,59 zł. 
Miesięcznie korzystanie z karty 
kosztuje 0,99 zł.

BEATA CHOMĄTOWSKA

wersyjnej sprawie dotyczącej re­
eksportu komputerów.

Śpośród większych spółek 
najbardziej trafioną inwestycją 
■okazali się reprezentanci branży 
telekomunikacyjnej: Netia, Elek- 
trim i TP SA, której - co ciekawe 
- zupełnie nie zaszkodziła nieko­
rzystna decyzja w sprawie pod­
wyżki cen na usługi ISDN. Z ko­
lei dobre prognozy odnośnie ryn­
ku miedzi nie wywindowały zna­
cząco w górę akcji KGHM, koń­
czącemu tydzień niewielką stra­
tą. Mimo piątkowego „odbicia”, 
sporo stracił W. Kruk. Warto za­
uważyć też dobrą kondycję ma­
łopolskich firm - Vistuli i Krak- 
Chemii.

Za nami również przedostat­
nie w tym roku podsumowanie 
giełdowego miesiąca. I w tym 
przypadku okazało się, że par­
kiet należał do średnich spółek 
- najwyższe notowania osiągnęły 
akcje Baumy, Dudy i Kopeksu. 
Najgorzej wypadł LTL, który za­
notował spadek o ponad 74 proc., 
dystansując sporo następny „na 
minusie” Kredyt Bank (który 
stracił w sumie ponad 27 proc.)

(B.CH.)

Duża kasa

Pieniądz 
bywa wieczny 

oz sprzedany obraz 
ł-ę przestaje przynosić A. \ twórcy jakiekolwiek 

dochody. Muzeum nie płaci 
artyście gratyfikacji od licz­
by zwiedzających, którzy 
przystanęli przed owocem je­
go pracy. Żadne dodatkowe 
zobowiązania finansowe nie 
ciążą także na prywatnym 
nabywcy, który umieszcza 
zakupione dzieło sztuki 
w swojej kolekcji i pokazuje 
je znajomym.

W podobnej sytuacji znaj­
dują się również dziennika­
rze. Owszem, człowiek o po­
wszechnie znanym i uzna­
nym nazwisku, do tego cie­
szący się statusem tzw. wol­
nego Strzelca, czyli niezwią- 
zany etatowo z żadną redak­
cją, może opublikować ten 
sam felieton czy reportaż jed­
nocześnie w kilku gazetach 
lub czasopismach i zainka- 
sować zwielokrotnione hono­
rarium, ale na tym koniec. 
Później tekst, choćby najbły­
skotliwszy i wciąż aktualny, 
całkowicie traci wartość ryn­
kową.

Lepiej mają wzięci pisa­
rze. Każde kolejne wydanie 
książki oznacza dla nich no­
we pieniądze. Specjalnie 
uprzywilejowani są jednak 
twórcy muzyki, zwłaszcza 
rozrywkowej. Znamy przy­
padki ludzi, którzy całkiem 
dobrze żyją z tantiem od jed­
nego jedynego skomponowa­
nego przez siebie przeboju, 
który stał się światowym 
standardem, wciąż obecnym 
w rozgłośniach radiowych, 
na płytach, koncertach.

Muzycy zarabiają na­
wet. .. po śmierci. Stawce naj­
lepiej opłacanych, choć nie­
żyjących gwiazd show-biz­
nesu od kilku lat bezapela­
cyjnie przewodzi król rock 
and roiła Elvis Presley, który 
w ubiegłym roku zarobił 
(właściwie zarobili jego 
spadkobiercy) 40 min dola­
rów. Na liście sporządzonej 
przez magazyn „Forbes” wy­
soko (4. i 5. miejsce) uplaso­
wali się także dwaj byli 
członkowie zespołu The Be­
atles, John Lennon i George 
Harrison, których konta po­
większyły się w 2002 r. odpo­
wiednio o 19 i 16 min USD. 
Raper Tupać Shakur (pozy­
cja numer 8) zarobił 12 min 
USD, a Bob Marley (9) 
- 9 min. Pierwszą dziesiątkę 
najlepiej zarabiających 
zmarłych uzupełniają: autor 
komiksu „Fistaszki” Charles 
Schulz (32 min USD), pisarz 
J.R.R. Tolkien (22 min 
USD), autor książek dla 
dzieci Theodor „Dr Seuss” 
Geisel (16 min) i aktorka 
Marilyn Monroe (8 min).

Do tego grona twórcy ze­
stawienia zaliczyli również 
kierowcę rajdowego Da­
le^ Earnhardta (15 min 
USD).

Chciałoby się powiedzieć:, 
żyć nie umierać, ale jakoś 
nie wypada...

(RYM)
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Profesorowi dr. hab.
Włodzimierzowi Ostrowskiemu

prezesowi Towarzystwa Obrony Zachodnich Kresów Polski, 
serdeczne wyrazy współczucia z powodu śmierci SYNA

składają

Członkowie Towarzystwa

Drogiej Koleżance

Donacie Łęgockiej
szczere wyrazy współczucia 

z powodu śmierci OJCA 
składają

Koleżanki i Koledzy z pracy

Drogiemu Koledze

Janowi Madziarowi
wyrazy szczerego współczucia z powodu śmierci OJCA 

składają

Współpracownicy z Zespołu Szkół Specjalnych nr 10

Za

śp. JASIA HALSKIEGO
w 20. rocznicę śmierci msza święta odbędzie się 30 XI 2003 r.

w kościele św. Piotra i Pawła o godz. 18.00, 
o czym zawiadamia

Rodzina

W rocznicę śmierci

HELENY OKULSKIEJ
JANUSZA OKULSKIEGO

zostanie odprawiona msza św. w kościele św. Barbary 
dnia 5 grudnia o godzinie 18.00, 

o czym zawiadamiają
Syn i Brat

Każdemu daj śmierć jego własną, Panie 
Daj umieranie, co wynika z życia, 
gdzie miał swą miłość, cel i biedowanie

R. M. Rilke
Za wcześnie odeszła 

nasza serdeczna sąsiadka

MAŁGOSIA LESIŃSKA
miły, ciepły i dobry człowiek.
Pozostanie w naszej pamięci.

Rodzinie składamy serdeczne wyrazy współczucia.

Lucyna i Waldek Kowalikowie 
z Kasią i Maćkiem

Ś t p

AGATA MIĄCZYŃSKA 
z domu Krzyształowicz

przeżywszy lat 94, opatrzona św. Sakramentami, 
zmarła dnia 26 listopada 2003 r.

Nabożeństwo żałobne przy Zmarłej odprawione zostanie 
w poniedziałek, 1 grudnia 2003 r. o godz. 13.00 

w kaplicy na cmentarzu Rakowickim, po czym nastąpi 
odprowadzenie Zmarłej na miejsce wiecznego spoczynku, 

o czym zawiadamiają pogrążeni w głębokim smutku

Córka, Zięć i Wnuk

Prosimy o nieskładanie kondolencji.

ZAKŁADY 
POGRZEBOWE

Przedsiębiorstwa Usług Komunalnych Sp. z o.o
ul. Rakowicka 35a, tal. 411-47-76, 
ul. Reduty 1, tel. 411-35-26, 
cm. Grębałów, tel. 645-31-61, 
cm. Podgórze, tel. 656-55-11,
ul. Pielęgniarek 6, tel. 632-31-77,

pn.-pt. 7.00 - 16.00, sob. i św. 8.00 -14.00
pn.-pt. 7.00 -16.00
pn.-pt. 7.30- 15.30, sob. 8.00-14.00
pn.-pt. 7.30 -15.30
pn.-pt. 7.00 - 15.00.

DYŻUR CAŁODOBOWY - PRZEWOZY Z MIESZKAŃ । 

również w soboty i święta pod tel. 411-45-02 lub 04 | 

BAT0WICE, UL. REDUTY 1

Kompleksowa obsługa pogrzebów, duży wybór trumien, 
obsługa żałobników, transport kraj i zagranica, 

kremacja, nekrologi, wieńce, formalności w USC itd.

REALIZUJEMY WSZELKIE ZASIŁKI POGRZEBOWE

ZAKŁAD USŁUG 
POGRZEBOWYCH „LILIA” S.C.

Kraków, ul. św. Łazarza 19, tel. 421-24-80 
zakład czynny w godz. 7-16 

poleca

BEZPŁATNE USŁUGI POGRZEBOWE 
W RAMACH ZASIŁKÓW ZUS

Sprzedaż trumien, obsługa żałobników, transport 
krajowy i zagraniczny, kremacja, wieńce, nekrologi.

KOMPLEKSOWĄ OBSŁUGĘ POGRZEBÓW

Dyżur całodobowy, przewóz z mieszkań, 
również w niedziele i święta. 637-88-76

Polska Akademia Umiejętności 
z głębokim żalem żegna 

swego członka

*Prof. dra hab.
STEFANA GRZYBOWSKIEGO

wybitnego prawnika,
Przewodniczącego Komitetu Redakcyjnego 

Kwartalnika Prawa Prywatnego,
zmarłego dnia 25 listopada 2003 r.

Zarząd PAU

NZOZ-PROSMED Pomoc w najtrudniejszych chwilach 
Tel. 658-21-11

CAŁODOBOWE POGOTOWIE POGRZEBOWE
Rakowicka 33 a, tel. 412 87 81 (8.00 - 21.00)

• wystawianie kart zgonu • przewóz zmarłych z mieszkań

[ Firma pogrzebowa KARAWAN s.j.
całodobowo tel. 658-21-11, ul. Bieżanowska 24 
8°o_ 1500 632-11-22, ul. Dolnych Młynów 3 
goo. 2i«o 412-89-83, ul. Rakowicka 33a 
8°o. -j 500 413.63-46, cmentarz Batowice
Najtańszy pogrzeb na terenie Krakowa w ceoie 1200 zł obejmuje: 

trumnę, krzyż, tabliczkę, transport i obsługę żałobników.

głoszenia ekspresowe

D0 dociepleń, remontów. 0601-97-57-33.
145563/A

MALARZA zatrudnię. 508-156-824.

KOMÓRKI! 06 00-422-200. 134922/a

DWUPOKOJOWE umeblowane, centrum, 
studiującym. /012/422-49-88. 21797/A

POKÓJ dla studenta./012/425-29-19. 21717/A

POKÓJ do wynajęcia. /012/654-39-29.
145240/A

WYNAJMĘ część lokalu ok. 30 m2 na biuro, 
usługi, pracownię, 0503-767-028. 21792/A

KOMÓRKI. 0 5 02-82-82-82. 132888/A

145673/A

MŁODYCH, uczących się, z książeczką sa­
nepidu do pracy przy dostawianiu towaru w 
hipermarkecie. Tel. 0603-097-016.

144668/A

POSZUKUJĘ pracownika do montażu 
okien i robót wykończeniowych. 012/386- 
85-50. 145579/A

ROZNOSZENIE ulotek. 0606-44-33-40.
21823/A

A A. A. Auta powypadkowe zdecydowanie ku­
pię. 012/281-15-50,0601-86-25-04. 129903/a

AUTOSKUP. 012/388-59-34. 130267/a

CITROEN Picasso 1,8 3-letni, homologacja 
ciężar,, klima, wyposażenie, sprzedam. 
0502-715-927. 143681/a

ZATRUDNIĘ brygady do tynków gipso­
wych, 0-507-397-300. 1786/b

SPRZĄTANIE. 0607-426-346. 145545/A

MAT. - fjŁi Chem. Skutecznie! 0600-394-
725,/012/427-10-23. > 21740/a

SPRZEDAM Peugeot Partner Saint -Tropez, 
rok 2000. /012/638-21-09, 0609-085- 
629. ■ 21450/A

SPRZEDAM Skodę Felicię 1997 rok. 0609- 
489-552. 144819/A

TOYOTA Corolla, 2003 po stłuczce, sprze­
dam. 0501-38-41-03. 145569/A

NIEMIECKI. 06 03-6 54-192 . 21765/a
DO wynajęcia kawalerka. /012/658-17-62.

145169/A

DOM z 1 hektarem niedrogo sprzedam.
06 94-263-370. 145692/a

DOMEK rekreacyjno - całoroczny widok na 
góry, 85 tys. zł sprzedam, 20 km od Krako­
wa. 06 94-263-370. 145690/a

KRAKÓW, 2 pokoje sprzedam. 0694-263- 
370,012/272-15-40. 145691/a

SPRZEDAM działkę budowlaną 32 a, 250- 
67-23, 145508/A

KANGOO 1.2,1998, 19.500 zł. Tel. 0601-
533-388. 145513/A

MIKOŁAJ, doświadczenie. /012/266-64-
144916/A

012/643-11-59. 143130/a

TYNKI, wylewki, docieplenia, reegips. 012/
270-64-83. 144998/A

Dziennik Polski
BIURA OGŁOSZEŃ

KRAKÓW, ul. Wielopole 1, tel. 421-99-77, fax 
421-97-77, ul. Starowiślna 2, teł. 619-91-76, ul. 
Wiślna 2, tel. 422-70-89. NOWY SĄCZ, ul. 
Narutowicza 6, tel./fax (018) 444-21-50 RZE­
SZÓW, Księdza Jałowego 29, tel./fax (017) 85- 
22-478 TARNÓW, ul. Legionów 2/1, tel./fax 
(014) 622-33-42. OŚWIĘCIM ul. Dąbrow­
skiego lla, tel/fax (033) 844-47-54, fax (033) 
84447-55. NOWY TARG al. Tysiąclecia 37. 
tel./fax (018) 266-30-72.

ORAZ AGENCJE
AKCES, Bochnia, ul. Kazimierza Wlk. 37, tel. 
014/611-51-51, 611-51-55, DOMENA, ul. Józefiń­
ska 21, tel./fax 656-10-96,423-59-91, COMBEX, 
os. Handlowe 9, tel./fax 644-52-37, fax 642-16- 
48, ul. Jerzmanowskiego 14, tel. 658-74-29, ul. 
Barska 3, tel./fax 266-63-63, SZANSA, ul. Lea 
231, tel./fax 637-10-64, STUDIO L, ul. Śliska 16 
/róg Kalwaryjskiej/, tel./fax 296-32-66, 296-32- 
96, 423-57-76 ROAN. ul. Dajwór 14/15, teł. 
422-57-83, 422-79-93, fax 421-62-16, ANONS, 
ul. Westerplatte 18,421-59-75, 422-03-27, GAR­
MOND, ul. Stolarska 1, tel. 421-77-70, fax 422- 
93-86, NASTROJE, al. Beliny-Prażmowskiego 
41/3, tel./fax 012/411-51-38, 0501437-232, 417- 
3147, DANTE, ul. Wallek Walewskiego 4, 
tel./fax (012) 636-32-22, 636-92-93, GRA- 
FPRESS, al. Jana Pawła IINCK, tel. 64344-33, 
fax 643-66-33, MULT1 MEDIA CONTAKT, 
ul. Lubicz 25, pok. 435437, tel. 61-97495, 
tel./fax 61-97496, NOWA Myślenice, ul. Gał­
czyńskiego 7, tel. 012/27441-24, TRANS-SEB 
Kraków, ul. Królewska 9/2, tel./fax 423-38-14, 
623-74-66, PROMOCJA, Wadowice, tel. 
033/873-22-22, 873-32-80.

SKRADZIONO samochód marki Mercedes 
200 D, nr rej. PKR V234, kolor szary, wczo­
raj dnia 27/XI między 19.00-20.00. Proszę 
o kontakt osobę, która może udzielić infor­
macji. Nagroda! 0501-923-547. 145687/

OBWIESZCZENIE
W dniu 3 grudnia 2003 r. o godz. 11.00 w Krakowie, 
przy ul.Bulwarowej 33 A odbędzie się przeprowadzona 
przez Notariusza na wniosek Syndyka masy upadłości 

"eCenter" S.A. w Krakowie

LICYTACJA PUBLICZNA
następujących ruchomości masy upadłości:

1. Sprzęt sieciowy k40113 - 120/ec ruter Cisco 7200

- cena oszacowania 31.000,00 zł

2. Serwer SAN Enterprise 4500 ec/20

- cena oszacowania 20.000,00 zł

3. Pamięć masowa ec/12 Macierz dyskowa SUN
- cena oszacowania 10.000,00 zł 

4. Serwer Intel ec/01
- cena oszacowania 1.500,00 zł

5. Serwer Intel
- cena oszacowania 12.000,00 zł

Licytacja zostanie przeprowadzona w trybie rozporządzenia Ministra 
Sprawiedliwości z dnia 10 stycznia 1935 r. wydanym w porozumieniu 
z Ministrami Przemysłu i Handlu oraz Skarbu o trybie dokonywania 
licytacji publicznej ruchomości w postępowaniu upadłościowym. 
Ruchomości można oglądać w biurze syndyka Kraków ul. 
Bulwarowa 33a od poniedziałku do piątku w godz. 8.00 - 14.00.

14520803
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A. Nowo otwarty klub nocny zatrudni panie. 
Gwarantujemy spokojną pracę i wysokie za­
robki. 0602-122-504, 012/430-61-03 po 
18.00. 142852/A

AGENCJA- Club w Poznaniu zatrudni dziew­
czyny, zakwaterowanie (wysokie zarobki). 
Tel. 0501-706-708,061/8142-554.

119725/A

AGENCJA dobre warunki, przyjmie panie. 
0501-425-536. 20661/a

APARTAMENT! Zatrudnię młode atrakcyj­
ne dziewczyny w ekskluzywnym lokalu we 
Wrocławiu. Gwarantuję bardzo wysokie za­
robki, (12-15 tys./miesięcznie) zakwatero­
wanie, bezpieczeństwo, dyskrecję, luźne 
godziny i dni pracy. 0603-688-119, 0693- 
557-275. 142733/A

APTEKA w Proszowicach zatrudni magistra 
farmacji. 0604-477-424,012/386-16-77.

139320/A

AVON, praca. 012/636-72-89, 619-76-41, 
0501-470-026. 132020/A

BABYSITTER www.mdj.krakow.pl 131899/A

BRUKARSKIE brygady zatrudnię. 0501- 
653-953. - 143400/A

CHAŁUPNICTWO (długopisy). Tel. 
/034/317-93-11. 132365/AE

CHAŁUPNICTWO 033/844-26-22 970/a

CHAŁUPNICTWO. /012/640-19-90.
95772/A

INTERNISTĘ na część etatu. /012/422-19- 
61. 142403/A

KIEROWCĘ BCE z praktyką HDS. 0603- 
743-687. 138785/A

KLUB zatrudni dziewczyny. 0600-424-258.
133912/A

MASAŻYSTKI tancerki. /032/253-82-20.
107642/A

MECHANIKA, blacharza, lakiernika zatrud­
ni serwis samochodowy, Bochnia. /014/61 - 
05-323 1551/a

MURARZA na klinkier. Oferty my/511/03 
Biuro Ogłoszeń Myślenice, Klaurki 2.

143891/A

NIEMCY, podatek./012/411-87-73.
138836/B

ODBIERZ niemiecki podatek. 012/423-52- 
32. 131869/A

POSZUKUJEMY sekretarki do kancelarii 
adwokackiej, oferty 2160203B1, Kraków, 
Wiślna 2. 21602/A

PRACA od zaraz, dobre warunki. 0505- 
987-478. 143395/A

PRZYJMĘ dziewczyny (również początkują­
ce) do bardzo eleganckiego apartamentu 
we Wrocławiu. Gwarantuję bardzo wysokie 
zarobki (ok. 3,5 - 4,5 tys./tygodniowo) za­
kwaterowanie, bezpieczeństwo, dyskrecję. 
0502-837-727,0603-688-118. 142733/e

PRZYJMĘ z samochodem dostawczym. 
0508-154-465. 143932/A

STUDENTKI, studentów zaocznych, absol­
wentów psychologii, resocjalizacji, szkół te­
atralnych, dyspozycyjnych, zatrudni Studio 
Teatralne ART-Re Kraków ul. Nowochucka 
44, budynek Telewizji Kraków. Osobiście w 
godz 10,00-14,00.' 139780/a

TAPICERA zatrudnimy. 0504-719-258.
144390/A

ZESPÓŁ poszukuje do współpracy saksofo- 
nistki-saksofonisty lub gitarzysty. /012/ 
654-21-38,0606-38-64-11. 142395/A

ZIELONA karta, wysyłam wnioski. 0602-74- 
84-07. 136552/A

KIEROWCA kat. BO, poszukje pracy. 0501-
359-884. 143731/A

PIELĘGNIARKA zaopiekuje się dzieckiem. 
Doświadczenie. 012/265-73-81. .143617/A

ZAOPIEKUJĘ starszą osobą, posprzątam, 
umyję okna. /012/ 654-94-70, 0503-534- 
553. 142724/A

„ZŁOTA rączka”,. samochód, remonty. 
/012/270-53-50. 143990/c

A. A. A. Autoszkola kat B,C,D. /012/658- 
56-17, www.szkolajazdy.com 132843/B

A A. Autokursy „Pirat", Kalwaryjska 9,012/ 
656-04-61. 132894/A

A. Autoszkola „Rolminex“. 012/644-17- 
08. 130816/A

ANGIELSKI, Business English, Sophis 
/012/ 656-20-48. 137688/a

ANGIELSKI, tanio./012/267-36-46,0607- 
532-376. 142345/A

ANGIELSKI, tłumaczenia, tanio. /012/266- 
52-34. 140695/A

ANGIELSKI. /012/412-69-89. 20082/A

ANGIELSKI. /012/657-69-57. 21681/A

ANGIELSKI. 012/267-43-48, 137493/A

CHEMIA korepetycje. 0604-930-789.
21289/A

CHEMIA/012/262-26-48. 139097/A

CHEMIA. /012/681-14-83. 144165/a

ELEKTROAKUPUNKTURA szkolenia.
0606-666-858. 21079/A

FIZYKA. 0501-347-152. 140939/A

FORTEPIAN. 012/294-72-11. 140275/A

FRANCUSKI. 0504-232-614. 21415/A

FRANCUSKI, student. 0694-296-341.
143323/A 

HISZPAŃSKI. 0604-221-167. 21286/A

KOMPUTEROWE, indywidualne kursy. 
/012/ 422-07-30, 0501-179-640.

138123/A 

MATEMATYK, tanio, solidnie, skutecznie, 
matura, egzaminy. 0507-151-657.

21546/A

MATEMATYKA, /012/ 658-39-29. '
136128/A

MATEMATYKA absolwent. 0602-825-494. 
93147/A

MATEMATYKA dojeżdżam. 012/423-62- 
47. 139103/B

MATEMATYKA doktorant. 0503-830-241.
142713/A

MATEMATYKA efektywnie, przystępnie, ta­
nio. 012/421-58-53. 131828/A

MATEMATYKA fizyka. /012/643-00-89.
138796/A

MATEMATYKA Huta. 0504-428-068.
142212/A 

MATEMATYKA, fizyka, nauczyciel LO. 
0501-801-553. 20832/a

MATEMATYKA, nauczyciel. /012/421-38- 
09. 129601/C

MATEMATYKA. /012/266-17-63. 13194Ś/A 

MATEMATYKA-FIZYKA.KOREPETYCJE.
NET/NAUCZYCIELE 0604-88-69-87.

137719/A

NIEMIECKI tanio! 0608-574-97 5 , 012/ 
634-45-90. 142997/A

NIEMIECKI, centrum. /012/411-29-28.
142202/A

NIEMIECKI. /012/430-20-84. 19817/A

POLSKI, każdy poziom. 0501-801-553.
20982/A

POLSKI, nauczyciel, dojeżdżam. 0603- 
452-004. 21658/A

POLSKI, studentka, V rok Uniwersytet Ja­
gielloński. 0506-964-498, /012/637-44-
33 wewn.204. 21044/A

POLSKI, świetne korepetycje. 0606-194- 
401. 139514/A

ROSYJSKI. 0609-648-934. 139002/A

TANIEC. 06 04-473-666. 132585/a

A. A. A. A. A. A. A. Bezpłatnie, profesjonal­
nie, zapoznajemy. /012/631-58-71.

143561/A

A. Bezpłatnie. /012/631-58-71. 143561/B

A „Razem". /012/296-17-70. 140790/A

ALIANS, www.alians.krakow.pl, /012/681- 
39-60. 20773/A

BAL, atrakcje „andrzejek". /012/423-25-
10,0604-380-896. 133599/A

BALUJEMY, poznajemy. /012/422-28-14, 
0604-380-896, 133599/B

BIURO Wenus. /012/421 -35-65. 136965/b

TELEFONOSWATKA zadzwoń zapoznasz. 
012/411-59-73. 137466/A

/012/631-58-71. 143561/c

/012/631-58-71. 143561/0

WDOWA lat 51, ładna, wykształcona, pra­
cująca pozna odpowiedniego pana (wdow­
ca), wiek 51 - 55 lat. Oferty 14357003 Kra­
ków, Starowiślna 2. 143570/A

A. A. A. A. Antyczne bibeloty, meble, obrazy, 
zegary. Gotówka! /012/451 -45-24.

132365/AB

A. A. Antyki, obrazy, meble, srebra, zegary. 
Gotówka./Ó12/638-46-05. 19045/A

A. Antyki: obrazy, meble, srebra, inne. 
012/427-25-33,0501-251-136. 135276/A

ANTYKI, meble zegary, obrazy. Również 
bardzo zniszczone. /012/276-30-49.

141153/A

ANTYKI, obrazy, srebra, meble kupimy zde­
cydowanie. Pożyczki pod*zastaw obrazów. 
/012/422-26-32,0601-511-332. 19903/B

DRZEWO dębowe do wycięcia. Tel. 0504- 
674-866. 139885/A

K. Komórki, skup, sprzedaż, sim-lock. 
0507-586-000,012/296-42-25. 130029/A

KOMÓRKĘ najwięcej. 0501-925-872.
139321/A

KOMÓRKI, komis, skup. 012/638-63-14, 
0501-14-96-31. 130026/a

KOMÓRKI, najlepsze ceny! 0501-422-200.
134921/A

KOMÓRKI, skup, sprzedaż. 012/684-26- 
66. 130023/A

KOMÓRKI. 0501-193-444. 15599/A

KOMÓRKI. 0501-80-28-28. 132888/B

KRUSZARKĘ. /012/264-93-94. 13O4S1/B 

MAKULATURA, złom, odpady folii, tworzyw 
sztucznych, PET. „Sinoma" /012/644-19- 
02,/012/425-96-96. 143492/B

CZARNA odzież, Starowiślna 28. 130689/A

FLAGI. 012/638-61-16. 113072/A

GASTROKOMIS. 0501-472-743. 132388/A

KOMIS komputerowy, skup podzespołów. 
012/644-93-18. 129882/a

NOWA hurtownia odzieży używanej, Prze­
wóz 55.012/653-12-07,0609-482-162.

143423/A

ODZIEŻ używana (hurt). 012/681-45-75, 
0501-508-001. 130212/a

ORYGINALNY niesort z Holandii, Danii i 
Niemiec. Co tydzień nowa dostawa. Bez­
pośredni importer. Tel. 012/285-16-40, 
0605-419-403 102038/A

PIEROŻKI Smakoszki, wyroby garmażeryj­
ne, Długa 47. 141852/A

A. A. A. Polsat promocja tanio. /012/296- 
02-76, ul. Zablocie 39. , 139011/A

BALUSTRADY, segmenty, kraty. 012/635- 
17-54. 131921/A

BARLINEK -autoryzowany salon sprzedaży. 
Brodzińskiego 2a. 012/656-25-20. 131740/A

BLASZAKI ocynkowane (3x5)- 890,-. 
Transport, montaż w cenie. Tel./ fax: 
(012)372-31-90-91; 92. 117792/A

BRAMY garażowe, uchylne (z uszczelkami 
od 120,- zł/m2 montaż gratis!) Automatyka. 
(018) 332-02-55, (012) 655-17-29, (018) 
334-22-13. 130392/A

BRAMY garażowe, wjazdowe, automatyka, 
ogrodzenia. Gwarancja, rachunki, najtaniej. 
/012/296-02-76, Zablocie 39. 139543/A

CAMINO kotły żeliwne, części, 012/636- 
83-92. 129998/A

DESKI podłogowe, sosna, 0602-21-35-88.
131629/A

DESKI podłogowe, sucha tarcica. 012/681- 
15-15. 133404/A

DIETA Cambridge, najtaniej. 012/41-41- 
333. 133768/A

DIETA Cambridge. /012/643-42-22.
135907/A

DREWNO kominkowe./012/267-55-54.
19771/A

DREWNO kominkowe. 012/267-55-54.
139742/A

DREWNO kominkowe. 012/267-58-46, 
0504-529-289. 139187/A

DREWNO kominkowe. 0502-33-96-34.
114264/A

DREWNO kominkowe. 0602-72-72-79.
137040/A

DREWNO kominkowe. Tel. 012/272-01-66 
wew. 69,0609-37-16-85. 137487/a

DREWNO kominkowe. Tel. 012/654-72-16, 
012/288-16-77,0602-53-66-83. 137486/a

FUTRO (norki)./012/278-20-83. 142394/a 

GARAŻE 840, (012)271-58-70, (018)332- 
01-22. 1042/A

GARAŻE ocynkowane (3x5)- 890,-. Transport, 
montaż w cenie. Tel./fax (012) 271-51-50, 
(012) 271-55-71,0601-34-99-34. 117792/B 

GARAŻE ocynkowane 890,-, montaż produ­
cent. (018)332-00-23, (018)332-10-52, 
(012)655-17-29. 130406/a

GAZ w butlach 11 kg, dostawa na telefon. 
/012/411-33-22. 19965/c

GROBY, grobowce, regulacje prawne. 012/ 
421 -38-41,0603-796-888. 1 26009/a

JODŁĘ ciętą sprzedam. /012/423-11-29, 
0607-633-060. 21361/B

KASY fiskalne, raty. /012/415-33-60.
99921/A

KIOSKI, sklepy./012/264-90-11. 138491/a

KONFEKCJA damska w cenach producen­
ta./012/632-09-06. 21543/B

KOPARKA Case 16 z przyczepą do przewo­
zu oraz zagęszczarka Dynapac LT62. 
0602-212-400. 142399/B

KOTŁY miałowe, węglowe. Dojazdów 109, 
012/387-14-19. 129289/a

KOTŁY, grzejniki, CO, CWU. 012/636-83- 
92, www.cholewinski.pl 141853/A

KRATY antywłamaniowe. 012/635-21-51.
131930/A

MAGLOWNICA (prasownica nieckowa, 
elektryczna) profesjonalna, dl. walca prasu­
jącego 1750 mm.012/413-27-27, 14.00- 
18.00,0606-695-744. 142983/a

NOWA hurtownia odzieży używanej sorto­
wanej. 0121/650-33-21,0501-604-607.

143016/A

NOWA hurtownia odzieży używanej. Kra­
ków Kościuszki 3. Bezpośredni importer. 
Sort. Niesort. Niemcy, Holandia, Dania. 
692-477-747. 132992/A

NOWA pasmanteria. Jubilat. 20800/A

OLEJ opałowy, dowóz. 0502-412-233.
136935/B

PACZKI mikołajowe. 0692-588-608.141975A

PARKIET tanio, schody produkcja montaż. 
Gwarancja, transport gratis. /012/413-65- 
52. 139072/A

PARKIET, produkcja. 012/274-54-20.
128951/A

PARKIET, promocja, producent. 012/637- 
50-17. 113617/A

PARKIET, sprzedaż, cyklinowanie, układa­
nie, raty, gwarancja, VAT. 012/429-47-30, 
0601 -47-17-75(10.00-18.00). 133762/A

PARKIET. -Jak parkięt to tylko „Krak- 
- Parkiet", parkiety krajowe „Dąbex“, egzo­
tyczne, sprzedaż, usługi, kleje, lakiery, oleje 
firm Bona, Deva. Wypożyczanie cykliniarek, 
polerek, osuszaczy. Brodzińskiego 2a. 
012/656-25-20. 131739/A

PARKIETOMOZAIKĘ tanio. 0606-530- 
290. 130610/A

PRZEDWOJENNE meble./013/442-95-57.
135723/A

SCHODY dębowe, 65zł, (018)440-11-87.
1682/A

SOLARIA. 012/642-24-24. 132900/A 

SPRZEDAM urządzenia gastronomiczne i 
chłodnicze (patelnie elektryczne, stoły pro-
dukcyjne, szafy chłodnicze, zamrażarki, itp.). 
/012/638-40-47,0607-565-135. 21340/A

SUKNIA ślubna, bardzo tanio. /012/430-
55-39. 144089/A

SZAMBA betonowe, wodoszczelne. Hurt, 
detal. Tel. (048)32-15-351,0602-307-581. 

106701/C

TARCICA dębowa, iglasta, więźby. 012/
273-17-75,0606-41-98-45. 120493/B

BERNARDYNY. /012/388-11 -99. 144268/A

BERNEŃCZYKI rodowodowe. 033/873-1?
40. 1006/A

DOBERMANY szczenięta. /012/388-21- 
09. 144167/A

DOGUE de Bordeaux. 0604-192-073. 142474

GOLDENY. 0604-192-073. 142476/A

JAMNIKI. 0506-018-588. 135311/A

LABRADORY. 0604-192-073. 142477/a

OWCZARKI niemieckie rodowodowe. 
0606-136-446 348/d

OWCZARKI niemieckie, tanio. 0501-322- 
243. 142660/A

OWCZARKI niemieckie. /012/415-36-79.
143034/A

OWCZARKI niemieckie. 012/264-91-08.
140518/0

OWCZARKI niemieckie. 012/413-55-22.
133403/A

RÓŻNE rasy. 0605-899-569. 794/c

SZKOLENIE, strzyżenie psów, Owczarki 
niemieckie sprzedam. /014/611-21-82, 
0692-665-803 1549/A

SZNAUCERKI-0601-453-872. 974/a

ZAMIENIĘ strusie czteroletnie. Propozycje.
0606-881-340. 142121/A

A. A. A. A. A. A. A. A. A. A. Auta powypadko­
we zdecydowanie kupię. 012/281-15-50, 
0601-86-25-04. 129905/A

A A. A. A. Auta- skupujemy, złomujemy gotów­
ka transport gratis. 0603-582-048. 1297/B

A. A. A. Auta kupujemy (gotówka). 
012/388-26-13,0504-125-199. 139576/a

A A. A. Auta uszkodzone zdecydowanie ku­
pię. 012/640-82-10,0501-31-40-97.

114603/B

eklamy

A A. Autoskup osobowe, dostawcze rów­
nież powypadkowe, bez prawa rejestracji. 
/014/679-57-30,0501-635-985 1432/A

A. Autoskup, gotówka. 0607-433-999, 
012/281-18-16. 139495/A

ALARM, antykradzieżowe zabezpieczenia, 
Konopnickiej 82.012/423-55-44 141514/A

ALARMY Fox ul. Prandoty 6. /012/411-59- 
12. 142959/B

ALARMY od 230,-. /012/267-51-68.
20656/A

ALARMY od 290,-. 012/636-55-55. 1136O6/A

ALARMY, autoradio „Lark", Lindego 5. 
012/638-66-33. 118733/A

ALARMY, centralne zamki, 012/644-45- 
17, Cienista 12.. 130471/A

AMORTYZATORY, regeneracja, serwis, 
Mogilska 118. /012/411-33-22. 19965/B

AM0RTYZAT0RY. 012/686-10-10.
135160/A

AUTOCZĘŚCI. 012/266-77-47. 128414/A

AUTOGAZ „BKZAuto" autoryzacja montaż 
raty Politechnika Czyżyny. /012/628-33- 
59. 131345/A

AUTOGAZ „Centrum", wtrysk „Polaris", Mo­
gilska 118 /012/411 -33-22, www.mexol.pl

19965/A

3 = 4

ul. Siewna 26 tel. 415 71 36
ul. Kosynierów 5 tel. 411 36 94

MICHELIIil

OPONY

AUTOGAZ „Fugazi", Lindego 5. Najstarszy 
krakowski zakład. 012/638-66-44.131244/A

AUTOGAZ „Motogaz" superpromocja! Pla- 
szowska 22,012/296-04-36. 136840/a

AUTOGAZ Atut, wtrysk gazu. 012/267-28-
08. 130093/A

AUTOGAZ Holandia, wtryski gazu, specjali­
zacja USA. /012/285-83-01. 135053/A

AUTOGAZ hurtownia. 012/269-90-95.
136839/A

AUTOGAZ ul. Prandoty 6./012/411-59-12. 
142959/A

AUTOGAZ, 012/656-12-99. Certyfikaty, ra­
ty. Długosza 8. 133908/A

AUTOGAZ, bonifikaty, raty, geometria kól, 
wtrysk gazu. Witosa 18,012/265-78-23. 

131841/8

AUTOGAZ, homologacje, raty, autoryzacja, 
promocje. Grębałów, ul. Geodetów 18B. 
012/645-55-87,0601-541-601. 142539/A

AUTOGAZ, montaż, profesjonalnie. 012/ 
292-50-89. 131117/A

AUTOGAZ, montaż, raty. 012/278-56-09.
130193/A

AUTOGAZ. Hurtownia. 012/638-15-43.
131242/A

AUTOSZYBY całodobowo, /012/415-90- 
05,29 Listopada. 20884/a

AUTOSZYBY Jaan. (0-12) 648-55-54. 
Sprzedaż, montaż, naprawa, przyciemnia­
nie. Os. Kombatantów 16. 35183/B

AUTOSZYBY, Lea 137.012/636-59-38.
139777/B

AUTOZABEZPIECZENIA nowości. 012/ 
411-84-25. 132649/A

B. (Auta) kupię, gotówka. 012/641-53-68, 
0502-652-433. 135204/A

WSZYSTKIE OGŁOSZENIA DROBNE , . . ,MT1-Dkll-ril-
rowniez w INTERNECIE

WWW

http://www.mdj.krakow.pl
http://www.szkolajazdy.com
http://www.alians.krakow.pl
http://www.cholewinski.pl
http://www.mexol.pl
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B. (Autoskup). 012/647-57-93, 0501-322-
188. 131468/A

B. Autoskup. 012/388-59-34, 0502-522-
388. 130269/A

CINÓUECENTA, Daewoo, Opla, Poloneza, 
Felicię, Uno, Punta kupię. /012/276-80-70. 

19940/A

CINOUECENTO kupię. 012/643-47-42, 
501-32-32-17. 130922/a

CORDOBA, Astra, Corsa, Brava, Punto, Uno 
kupię. 012/647-57-93,0501-322-188.

131472/A

D. (Daewoo) kupię. 012/641-53-68, 0502- 
652-433. 140037/a

D. Daewoo kupię. 012/647-57-93, 0501- 
322-188. 131477/A

OPONY

O o n 
ój CM

ul. Dobrego Pasterza 120 tel. 411 60 43
pl. Łagiewnicki 14 tel. 267 38 77

MtCHELtN

DAEWOO (kupię). 012/641-53-68, 0502- 
652-4 33. 135205/A

FAVORIT kupię./012/284-11-85.
130929/A

FELGI stalowe, aluminiowe, opony (używa­
ne). Ul. Plaszowska 24.0604-845-889.

140312/B

KAŻDE auta kupię. 012/647-57-93,0501- 
322-188. 431470/A

KAŻDE kupię (gotówka). 012/388-59-34, 
0502-522-388. 130295/a

KUPIĘ Cinquecento. 012/425-78-88, 501- 
32-32-18. 130921/a

KUPIĘ Poloneza, Cjnguecento, Uno, 126p, 
Daewoo, zachodnie, krajowe. 012/657-79- 
21. 140724/A

OPONY, akumulatory, sprzedaż, wymiana. 
„Centrogum", Głowackiego 14,012/636- 
54-24. 97517/A

OPONY, felgi używane zachodnie. NH Pta- 
szyckiego 19. 129863/b

OPONY, serwis, tanio, raty. 012/656-17- 
79. 132128/A

POLONEZ (kupię). 012/284-11-85.
130931/A

POLONEZA kupię. 012/425-78-88, 0501- 
32-32-18. 130916/a

POLONEZA kupię. 012/425-81-81, 0501- 
32-32-17. 130918/A

RENAULT Megane, 1996, salon, bezwy­
padkowy. 0603-794-931. 143294/A

RESORY, serwis. Wymiana opon, Wielicz­
ka, ul. Bogucka 24,012/278-61-49.

131729/A

SPRZEDAM Lagunę 1.9 DTi. 0600-990- 
107. 143233/A

OPONY

ul. Okulickiego 71 tel. 648 02 15
ul. Siewna 26 tel. 415 71 36

MKHEUIU

SPRZEDAM Matiz, 1999, przebieg 43.000. 
012/649-73-14. 142457/A

SPRZEDAM Mercedes 123,1981 3.0 D fel­
gi aluminiowe, szyberdach, elektryczne szy­
by, alarm, centralny zamek, zadbany. 
/012/ 388-24-58,0602-45-77-08.

143484/A

SPRZEDAM Peugeot 205 1,4 obce tablice 
1988, cena 1400. 0608-018-846, /041/ 
383-64-87. 143760/a

SPRZEDAM samochód ciężarowy Merce­
des 808, tel. 012/655-17-23. 21623/a

TŁUMIKI najtaniej. Prądnicka /012/623- 
T9-44. 134284/A

TOYOTĘ Carinę sprzedam. 012/656-10- 
53,012/278-44-67. ■ 135062/a

UBEZPIECZENIA najtaniej. 012/655-17- 
02,012/681-33-88. 130265/A

złomowanie gotówka zaświadczenia 
transport gratis, skup samochodów uszko­
dzonych. 0603-582-048 1434/A 

ZŁOMOWANIE i transport gratis, zaświad­
czenia. 0609-314-995, (0-12)278-64-13.

117198/A

ZŁOMOWANIE wyrejestrowywawcze sa­
mochodów, skup, zaświadczenia. /012/ 
281-60-41. 131276/A

AMORTYZATORY. /012/413-04-37.
130227/A

AMORTYZATORY. /012/418-26-89.
'139079/G

AMORTYZATORY. /012/658-65-41.
139079/B

AUTOGAZ. 012/267-28-08. 130094/A

AUTOKONSERWACJA „Rust Check" Valvo- 
line. /012/633-00-54. 142255/A

HAKI./012/413-04-37. 130227/B

TŁUMIKI, haki, klocki, szczęki. 012/648- 
23-38,648-27-62. 133767/a

WWW.WEST.KRAKOW.PL- wypożyczalnia 
samochodów. Tel. (0-12)648-75-44, 0601- 
098-786. 117678/A

WWW.WYPOZYCZALNIA.AUTO.pl Najko­
rzystniej. 012/292-41-09. 102955/A

WYPOŻYCZALNIA aut. /012/427-24-54.
142331/A

WYPOŻYCZALNIA samochodów. /012/ 
413-04-37. 130221/a

WYPOŻYCZALNIA samochodów. 012/ 
291-03-30. 139793/C

ZŁOMOWANIE, transport promocja. 012/ 
266-79-93. 129809/A

A A. A. A. A. A. A. A. Agencja „Drążkiewicz" 
Starowiślna 83,012/413-11-22. 153393/0

A. A. A. A. Agencja „Lękawśki". /012/ 
423-47-03, www.lekawski.krakow.pl 

130900/A

A. A. A. „Alliance". Pilnie poszukujemy 
mieszkań, lokali użytkowych. Szybka, rze­
telna realizacja zleceń. 012/638-60-00.

133352/P

A. Olsza, firma kupi dwupokojowe. /012/ 
423-06-05,0501-077-460. 142702/A

A „Aneks", licencjonowane pośrednictwo 
kupi, sprzeda, wynajmie. 012/638-29-50 
www.anekskrakow.pl 113621/A

A. „Atut" Senatorska 15. /012/427-27-34.
141987/1

AKTUALNA oferta: www.baluckiego12.kra- 
kOW.pl 142732/B

AL Pokoju, 4-pokojowe, 70 m2, właściciel, 
sprzedam. 012/389-41-28. 14116O/A

ANP. Dywizjonu 303,73-metrowe, 155.000. 
012/428-13-20. 139032/A

BOCHNIA, budynek handlowy, 500 m2, 
sprzedam. 0604-166-445. 132499/A

BRONOWICKA, trzypokojowe wynajmę. 
Studenci wykluczeni. 0608-59-31-51.

142862/A

CENTRUM C 8, pokoje 200 zł. 0603-677- 
649. 21239/A

CENTRUM, 3-pokojowe, 130 m2, umeblo­
wane, wyposażone, wynajmie właściciel. 
0603-974-569. 139731/A

CZERNICHÓW - mieszkanie o pow. 80 m2, 
nowe. tel. 608-317-161. 21641/A

CZTEROPOKOJOWE na mniejsze. 012/ 
648-49-91. 21584/A

CZTEROPOKOJOWE, Halszki, 86-metro- 
we, właściciel, 180.000. /012/654-38-64.

142530/A

CZYŻYNY, 50 m2,130.000. /012/648-32- 
90. 142702/0

DIETLA, sprzedam lokal 58-metrowy, oficy­
na parter, dwa wejścia, na biuro, gabinet, 
usługi. 0601-57-66-25. 20636/a

DO wynajęcia 1-pokojowe, Nowa Huta. 
/012/413-86-86 po 19.00. 139794/A

DO wynajęcia 2-pokojowe, Śródmieście. 
/012/654-75-34. 141387/a

DO wynajęcia 3-pokojowe nieumeblowane, 
61 m2 N. Bieżanów. 0601-848-685 lub po
18.00 012/654-73-12. 142108/A

DO wynajęcia 56 m2. /012/641 -41 -43.
141154/A

DO wynajęcia dwupokojowe, Azory. 0503- 
188-798. 2166O/A

DO wynajęcia dwupoziomowa kawalerka 
na Klinach. 0502-137-238. 111718/A

DO wynajęcia jednopokojowe, os. Złocień. 
/012/423-17-93. 143778/a

DO wynajęcia lokal 100 m2, parter. /012/ 
638-48-72,0609-197-847. 141337/A

DO wynajęcia lokal przy ul. Grodzkiej w Kra­
kowie, I piętro. 0608-66-33-97, /032/623- 
96-88. 21392/A

DO wynajęcia, ul. Radzikowskiego, nowe, 
36 m2, I piętro. Tel. /012/636-08-14 lub 
0501-251-787. 143200/A

DWUPOKOJOWE 65 m2, z możliwością gara­
żu, na osiedlu domków Jugowice, do wynaję­
cia. 012/266-80-83,0501-340-100. 21618/A 

GARAŻ do wynajęcia, Królewska. 012/ 
633-36-33. 142150/A

GARAŻ, Kasztelańska, sprzedam, wynaj­
mę. /012/412-30-91, /012/294-20-29.

144128/A

GARAŻ, ul. Kantora Śliczna, sprzedam 
0691-48-28-18. 143588/A

GARSONIERA, Wrocławska, 79.000 sprze­
damy. 012/428-13-20. 141476/A

JEDNOPOKOJOWE 700,-. /012/412-27- 
84,06 00-74-32-69. 142385/a

JEDNOPOKOJOWE w Hucie kupię bezpo­
średnio. 0601-074-679. 142498/A

JEDNOPOKOJOWE wynajmie właściciel. 
/012/653-03-63. 143604/a

KOMANDOSÓW, 45 m2, garaż, 150.000. 
/012/423-06-05,0501-077-460. 142702/b

KUPIĘ dwupokojowe w okolicach: ul. Lotni­
cza, Olsza, II Pułku./012/412-21-60,0501- 
578-196. 143489/A

i
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KUPIĘ lokal 25- 30 m2. /012/655-67-13.
143846/A

KUPIĘ mieszkanie jedno- lub 2-pokojowe 
(85.000,-), bez pośrednictwa. 012/637-25- 
11. 21552/A

KUPIĘ mieszkanie w okolicach sądu, oferty 
2160303B1, Kraków, Wiślna 2. 21603/a

LOKAL 270 m2 do remontu, ul. Augustiań­
ska, wynajmę. 05 07-33-80-80. 143238/a ■

LOKALE do wynajęcia Kraków Krowodrza, 
tel. 06 04-534-050. 985/a

LOKALE do wynajęcia, ul. Smoleńsk 22. 
012/422-26-32,0601-511-332. 19902/A

LOKALE do wynajęcia, Włoska. /012/654-
25-69,0503-036-770. 144344/A

LOKALU do 30 m2 na działalność handlową 
poszukuję. /012/430-68-74. 143885/a

MIESZKANIA do wynajęcia. Kraków Mały 
Rynek: poddasze 40 m2, II p. 47 m2, I p.
44,5 m2 II p. 30,5 m2. 014/674-30-18, 
0501-52-19-83. 142310/a

MIESZKANIE 3-pokojowe, 50,5 m2, wyre­
montowane sprzeda właściciel. 012/648- 
50-24,06 02-221-244. 143482/a

MIESZKANIE 47 m2 Myślenice centrum 
sprzedam. 012/274-27-93, 0693-74-94- 
83. 143207/A

MIESZKANIE z lokatorem kupię. 0501- 
651-003. 21545/C ’

NIEZALEŻNY pokój. 0505-977-951.
142169/A

NOWY Sącz- 70 m2,0-18/441-52-63. 1759/A

OBOŹNA, 95-metrowe, 4-pokojowe, dwu­
poziomowe, III/ IV p, wysoki standard, 
ochrona, bezpośrednio sprzedam. 0608- 
40-51-76. 21169/B

OKAZJA! Dwupoziomowe 111 m2, pięciolet­
nie, ul. Fatimska, pilnie sprzedam. /012/ 
641-54-96,06 04-26-22-46. 20628/A

OLSZA, dwupokojowe, 140,000,-. /012/ 
423-06-05,0501-077-460. 142975/A

POKÓJ centrum, komfort, niekrępujący, ta­
nio, dla mężczyzny. /012/ 633-52-31.

143789/A

POKÓJ spokojnej. 012/653-22-21. 141948/A

POKÓJ umeblowany do wynajęcia, Kurdwa- 
nów. /012/416-35-75. 144126/A

POKÓJ./012/655-36-12. 140922/A

POKÓJ./012/657-83-59. 142051/A

POKÓJ. 012/659-04-95. 137820/a

POKÓJ. 0608-021-812. 143999/A

POSZUKUJĘ pary studentów wspóllokato- 
rów do wynajmowanego mieszkania. 012/ 
411-95-87 wieczorem. 144356/A

RADZIKOWSKIEGO, czterdziestometrowe 
wynajmę. 0602-327-661. 142875/A

SPRZEDAM pomieszczenie (działalność), 
180-metrowe wraz z nadbudową mieszkal­
ną 130-metrowąw pełni wykończoną Rybi- 
twy. 012/266-30-85 po 17.00. 143649/a

TBS, jednopokojowe, dwupokojowe odku­
pię. 06 02-824-471. 140960/a

TYMBARK- handlowo-produkcyjny, 1000 
m2 z rampą, (018)337-45-22, 0-604-152- 
432. 1684/A

WSPÓŁLOKATORKĘ do pokoju studenc­
kiego. 0501-40-20-25,012/636-86-84.

143892/B

WSPÓŁLOKATORKO! Tanie mieszkanko. 
012/429-35-02. 21636/a

www.poszukuje-kupic.autornet.pl

137934/A
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WYCENA. /012/632-41-29, 0601-43-35- 
75. 131114/A

WYNAJMĘ dwa mieszkania. 012/656-47- 
09. 140894/A

WYNAJMĘ dwupokojowe, Borek Fałęcki. 
/012/267-07-70,0608-215-811 143841/a

ZAMIENIĘ 27-metrowe na podobne. Może 
być piec. Trzebinia Gwarków 2/57. 136248/a

ZYBLIKIEWICZA, mieszkania 40 -120 m2, 
strych do nadbudowy, piwnice, sprzedamy. 
Możliwość sprzedaży całej wolnej kamieni­
cy. Pośrednictwo Zenon Skręt, Pijarska 21, 
0501-651-003,0501-651-004. 21545/0

A A. A. „Alliance". Pilnie poszukujemy do­
mów, działek, hal, magazynów. Szybka, rzetel­
na realizacja zleceń. 012/6386000.

133352/0

A. Atrakcyjny, nowy, superstandard dom, ul. 
Gromadzka wynajmie właściciel. 0601- 
482-629,012/643-20-78. 136393/a

ADMINISTRACJA - bezpłatne porady, za­
rząd. /012/655-70-22, 0502-530-998, 
012/294-69-35. 139852/a

ADMINISTRACJA nieruchomości. 012/ 
294-52-80,0607646-122. 19923/A

ADMINISTRACJA, zarządzanie kamienica­
mi prywatnymi, wspólnotami, licencja. 
/012/430-65-07,0602-19-79-89.

140182/A

ADMINISTRACJA, zarządzanie. /012/413- 
74-75. 136942/A

ADMINISTROWANIE, zarządzanie nieru­
chomościami. /012/42 3-13-12 . 20907/a

ADMINISTROWANIE, zarządzanie wspól­
notami mieszkaniowymi, budynkami ko­
mercyjnymi i nieruchomościami. Licencja 
państwowa. 012/29634-57, 012/296-34- 
58,- fax 012/656-64-30, e-mail: zarzad- 
Ca@Vdi.dSi.pl 134334/A

DOM nowy, dwupokoleniowy dworek, dział­
ka 13 arów, kompletne media, Wieliczka, 
bezpośrednio. 012/278-60-21, 0606-30- 
30-13. 142748/A

DZIAŁKA rekreacyjna z campingiem, sprze­
dam. 0604-302-518. 142720/A

DZIAŁKĘ 24-arową gmina Liszki. 0602- 
212-400. 142399/A

DZIAŁKĘ budowlaną sprzedam, pod Krako­
wem, 012/425-10-61. 21257/A

KUPIĘ bez pośredników dziakę do 10 a lub 
lokal do 250 m2 w rejonie ul. Radzikowskie­
go, Jasnogórskiej, Opolskiej. 0501-211- 
226. 142688/A

KUPIĘ dom, kamienicę, może być do re­
montu. 0603-791-265. 137701/A

KUPIĘ stary dom do remontu w Krakowie, 
(018)444-75-68, 0-504-792-981. 1734/A

ŁAGIEWNIKI, 275-metrowy 415.000. ANP, 
012/428-13-20. 137737/A

NIEPOŁOMICE- Podłęże, nowy dom stan 
surowy zamknięty, sprzeda właściciel. 
0601-93-16-92. 142262/A

PLAC, magazyny, powierzchnie zadaszone 
20 km od Krakowa, tel. 608-317-161.21541 b

PÓŁNOCNE obrzeża Wieliczki 1/4 domu. 
0505-115-125. 142489/B

PÓŁNOCNE obrzeża Wieliczki działka bu­
dowlana 14 arów. 0505-115-125. 142489/a

RABKA, dom 278:000,-. 012/422-27-10, 
0606-13-15-60. 21688/B

SKAWINA, sprzedam działkę 70 a, teren 
przemysłowy, prąd, woda, gaz, pozwolenie 
na budowę hali 1664 m2, wykonane funda­
menty. Tel. 0606-320-133. 143792/A

SPRZEDAM 15 arów budowlanych, 50 
arów rolnych, Czernichów. 0501-942-201.

142396/C

SPRZEDAM budynek z bali drewnianych. 
0693-236-437 359/B

SPRZEDAM dom w Kalwarii. /012/632-68- 
23. 142335/A

SPRZEDAM dom z ogrodem w centrum 
Miechowa. 041/383-08-95. 140567/a

SPRZEDAM działkę 5-arową rekreacyjną 
uzbrojoną z widokiem na dolinę Raby i tamy 
w Dobczycach. /012/657-87-60, po 18.00. 

142511/A

SPRZEDAM zabudowania gospodarcze 
wraz z polem. 012/641-32-61. 144220/A

WWW.FLAT.PL 138969/E

WWW.NIERUCHOMOSCI.INFO 139422/A

WWW.OFERTY.TAO.PL 141725/AO

WYCENA. /012/632-41-29, 0601-43-35- 
75. 131114/B

ZAWOJA, budowlaną sprzedam. 0694- 
393-365. 21677/A

. . . .....

■
LEGITYMACJA PK, Anna Hodur. 21575/A

LEGITYMACJA PK, Łukasz Kadela. 21534/A

LEGITYMACJA PK, Wojciech Migdał.
143804/A

LEGITYMACJA studencka nr 24647, Aka­
demia Rolnicza w Krakowie. 21673/A

LEGITYMACJA studencka PK, Adam Star­
mach. 21621/A

LEGITYMACJĘ UJ, Kinga Jarosz. 21 637/a

A A. A. A. „Venus“ drink-bar, wieczory ka­
walerskie, ul. Płaszowska 33.012/296-05- 
55. 140235/B

A Studio, spotkania, wieczory kawalerskie.
/012/421-38-74. 139540/G

BANKIETY weselne, przyjęcia, cateringi. 
Restauracja „Komnata". 012/430-09-67.

21627/A

BANKIETY, wesela, obiady firmowe, cate­
ring, kolacje wigilijne, kręgielnia, klimatyza­
cja. Restauracja „Wilga", 012/29-444-29.

140139/A

BMW śluby. 012/644-84-01. 143394/A

DJ, fotoreportaż, orkiestra, wideofilmowa- 
nie./012/292-07-00. 133366/B

DRINK-bar, wieczory kawalerskie, panień­
skie. 012/296-05-55. 139200/A

IMPREZY okolicznościowe, hotel Galicja, 
Wieliczka. /012/291 -40-40. 142353/B

KARCZMA „Pod Blachą" imprezy, wszelkie­
go typu, www.karczma.krak0w.pl 012/638- 
37-37. 131115/a

„KOSYNIER", wspaniałe wesela. Sylwester. 
Tanio. 012/285-83-82,012/285-93-39.

21155/B

MERCEDES srebrny, śluby. 012/425-78- 
88. 142091/A

MIKOŁAJ A. 0502-179-456,/012/422-08- 
80. 143827/A

MIKOŁAJ z orszakiem. 0501-797-413, 
/012/636-58-26. 21515/a

MIKOŁAJ./012/655-12-38. 137185/a

MIKOŁAJ. /012/655-92-35, 0506-024- 
164. 142976/A

MIKOŁAJ. 0506-765-376. 139197/A

OBSŁUGA muzyczna. 012/657-93-99.
133613/A

ORKIESTRA 06 02-577-364. 139389/a

PRZYJĘCIA weselne. 012/647-21-31.
142624/A

PRZYJĘCIA, wesela, 70,00. 012/415-09- 
82,012/412-18-72. 113105/A

RESTAURACJA „Srebrna Góra", wesela, 
przyjęcia okolicznościowe. 012/429-71- 
23, www.srebrnagora.home.pl 79333/B

RESTAURACJA „Śląska" andrzejki, sylwe­
ster, wesela, przyjęcia do 160 osób. Dancin­
gi, klimatyzacja. /012/633-07-15.

113602/B

SYLWESTER od 149 zł/ os. Hotel Kazi­
mierz", ul. Miodowa 16. /012/421-66-29.

139091/A

SYLWESTER w Kopalń* Soli Wieliczka. 
/012/ 288-03-43. /012/ 278-47-07.

141924/A

SYLWESTER, „Dom Wędkarza", zespół, 
150,-. 0604-478-911. 21275/A

SYLWESTER, 100,-. /012/681-37-23.
138695/B

SYLWESTER, 130.- . /012/643-03-24, 
/012/412-18-72. 140789/A

SYLWESTER, hotel Galicja, Wieliczka. 
/012/291-40-40. 142353/A

SYLWESTER, restauracja, centrum, 130,-. 
/012/431-14-31. 21277/A

TORTY piętrowe, okolicznościowe. Cu­
kiernia Michalscy./012/ 637-73-35.

113600/A

WESELA 50,-. Restauracja w centrum, par­
king. /012/422-00-46. 132365/av

WESELA 68.-./012/681-37-23.
138695/A

WESELA oryginalne wnętrze, bogate me­
nu. /012/278-21-46. 138131/A

WESELA, restauracja, tanio. 012/267-09- 
50. 21274/A

WESELA, studniówki, przyjęcia, profesjo­
nalnie, za rozsądną cenę. Hotel „Kazi­
mierz", Miodowa 16./012/421-66-29.

139091/B

WESELA. 0601-43-15-80, /012/415-13-
91. 134222/A

WIDE0DVD. /012/648-48-18. 131132/A

WIDEOFILMOWANIA./012/656-47-09.
140886/A

WIDEOFILMOWANIE, tanio. /012/647-05-
29. 142506/A

WWW.ML0DA.PARA.PRV.PL 137704/a

WWW.VIDEOFILMOWANIE.KRAKOW.PL
133615/A

A. Tarot; /012/421 -35-65. 1 36965/a

BEZPOŚREDNIO, skutecznie. Wróżka.
0502-136-118. . 20001/B

IZYDA./012/292-62-25. 132100/A

JASNOWIDZ. /012/431-19-61,0605-325-
283. 21425/A

SKUTECZNIE, pomocnie. Wróżka. 0505- 
099-846. 20001/A

http://WWW.WYPOZYCZALNIA.AUTO.pl
http://www.lekawski.krakow.pl
http://www.anekskrakow.pl
http://www.baluckiego12.kra-kOW.pl
http://www.poszukuje-kupic.autornet.pl
mailto:zarzad-Ca@Vdi.dSi.pl
http://WWW.FLAT.PL
http://WWW.NIERUCHOMOSCI.INFO
http://WWW.OFERTY.TAO.PL
http://www.karczma.krak0w.pl
http://www.srebrnagora.home.pl
http://WWW.ML0DA.PARA.PRV.PL
http://WWW.VIDEOFILMOWANIE.KRAKOW.PL
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A. A. A. A. A. A. A. Opróżnianie mieszkań, 
piwnic. 012/657-40-22. 137816/a

ALARM. 012/262-92-17. 131232/A

ALARMOWE instalacje, kamery, monito­
ring, wideodomofony. www.cs.krakow.pl 
0609-611 -918, /012/420-19-11. 143838/a

ALARMOWE systemy. /012/423-55-44.
141514/B

ALARMY, anteny, kamery montaż. /012/ 
632-04-33. 141996/a

ALARMY. Tel.: 012/415-87-30. nssos/A 

ANTENY wszystko. 0602-10-95-10. 134343/A 

ANTENY, montaż, naprawa. 012/645-13- 
92. 134339/A

ANTENY./012/656-48-85. 132663/a

ANTYWL kraty, rolety, drzwi. 012/635-17- 
54. 131933/A

ANTYWŁAM. Zamki, tapicerki. 012/626- 
08-96. 113619/A

ANTYWŁAM., drzwi, zamki. 0501-47-11- 
33,012/411-84-25. 132654/A

BALUSTRADY, ogrodzenia, bramy. 012/ 
635-21-55. 131939/A

„BRAMEN" automatyka bram wjazdowych, 
garażowych. Bramy./012/273-06-62.

139153/A

BRAMY „Almes"/012/626-46-60. 20839/b

BRAMY garażowe, 012/658-72-33.
142730/A

BRAMY garażowe, Rosz-Dekor, 012/623- 
12-70. 136464/C

BRAMY, ogrodzenia, balustrady kute. 
012/4 20-81-10. 131941/a

BRAMY, rolety. Orlita 012/261-09-46, 
012/623-04-65. 131148/A

CYKLINIARKI, elektronarzędzia wypoży­
czam. /012/285*81 -38, 0501 -166-083.

138057/A

CZYSZCZENIE dywanów, tapicerki. 0501- 
737-388 137413/8

DOMOF. Domofon. 012/388-16-72.
136601/A

DOMOFON naprawa./012/645-29-58.
136272/A

DOPASOWYWANIE, uszczelnianie okien. 
012/626-08-96. 129687/a

DRZEWA, ścinka. 05 02-745-064. 136313/A

„ELEKTRAAWARIA". /012/429-58-68.
118169/B

ELEKTROAWARIA, elektroinstalacje. 012/ 
267-69-48. 137941/A

ELEKTROINSTALACJA. /012/276-73-86, 
0601-86-45-30. 133974/A

ELEKTROINSTALACJE, ogrzewanie, przy­
łącza, remonty, odgromy, domofony, ante­
ny. 012/269-71-90. 139399/A

ELEKTRYK ekspres. 012/423-42-45, 
06 04-82 8-907. ' 136837/a

ELEKTRYK ekspres, uprawnienia. /012/ 
417-37-73. 137531/a

ELEKTRYK, całodobowo. /012/411 -61 -41.
139284/A

ELEKTRYK, uprawnienia. 0604-819-970.
139651/A

FRYZJERSTWO w domu klienta. 0604- 
782-944. 142455/A

GENERALNE sprzątanie. 012/623-95-70, 
506-999-075. 138647/a

HYDRAULICZNE. 0696-462-275. 141279/A

HYDRAULIKA całodobowa gaz, uprawnie­
nia. 012/645-94-06. 138459/A

HYDRAULIKA przeróbki. 012/421-62-54.
19177/A

HYDRAULIKA. Awarie. 012/280-54-58.
19177/D

HYDRAULIKA. Awarie. 012/280-55-13.
19177/C

HYDRAULIKA. Awarie. 0605-599-144.
19177/B

INSTALACJE CO wod.kan. tanio. 0505- 
502-745 3284/c

INSTALACJE wod., kan, co. gaz. 012/685- 
05-29,06 95-400-931. 138928/A

KOŁDRY, pierzyny, przeróbki. 012/656-16- 
57. 131881/A

KRATY kute. 012/635-21-55. 131932/A

KRATY najtaniej. 012/635-17-54. 131931/A 

KRATY, zadaszenia. 012/451-78-40.
131062/A

KRATY. 012/420-81-10. 131938/A

MEBLE na wymiar. Kuchnie. 012/422-08- 
05. 131847/A

MEBLE, kuchnie. 012/264-44-80. 142234/A 

MOSKITIERY, żaluzje, rolety, markizy. 
0501-737-388 137413/A.

MYCIE okien, sprzątanie. /012/415-72-01.
140388/C

OKNA drewniane, PCV, ul. Dietla 93. Tel. 
423-03-32. 761/A

OKNA -okna, rolety, sprzedaż -montaż. 
012/386-85-50. 133029/A

OKNA PCV. 012/644-13-63. 129790/A

PANELE fachowo. 012/655-87-05. 133112/A 

PANELE, remonty. 012/451-36-33. 129886/a 

PRZEPISUJĘ. /012/658-99-07. 134615/a 

PRZEPISYWANIE prac. /012/632-77-72, 
0692-292-328. 20741/A

PRZEPISYWANIE./012/ 421-51-10.
131208/A

PRZEPISYWANIE. 012/648-44-22, 0504- 
424-724. 128921/A

PRZEPROWADZA „Domus". 012/421-22- 
75,0601-49-67-40. 136654/b

PRZEPROWADZA ABC. 012/636-61-63.
19670/B

ROLETY „Almes“./012/ 626-46-60.
20839/A

ROLETY, bramy, kraty. Orlita 012/261- 
09-46,012/623-04-65. 131147/A

ROLETY, żaluzje- pełny zakres usług, 
012/265-14-21. 136464/B

ROLETY, żaluzje, 012/658-72-33.142730/B 

ROLETY. /012/633-42-44. 21250/B

SCHODY, balustrady. 0609-472-908.
134070/A

SPRZĄTANIE mieszkań, mycie okien. Szyb­
ko, tanio, solidnie. 012/427-15-36, 0504- 
133-621. 21051/A

SPRZĄTANIE tanio. 012/387-18-29, 
06 02-11-19-18. 142096/A

SPRZĄTANIE, okna. /012/643-15-73, 
06 95-415-066. 133692/A

SPRZĄTANIE. /012/415-11-34. 140388/B 

STOLARSTWO, (schody, poręcze). /012/ 
388-44-30. 142355/A

SZKLARSKIE pogotowie najtaniej. 012/ 
649-15-94. 129841/A

SZKLARSKIE, dojazd gratid. 012/644-27- 
07. 118369/A

SZKLARSKIE. 012/644-13-63. 129842/a 

SZKLARSTWO całodobowe. 012/425-71- 
20. 129839/A

ŚLUSA. A. A. Awaria zamki /012/412-46- 
12. 132399/B

ŚLUSA. A. A. Awaria zamki /012/417-35- 
85,0501-425-022. 132399/A

ŚLUSA. A. A. Awaria, zamki. /012/38-82- 
954,0606-112-987. 139095/A

TAPICER tanio. /012/411-07-76. 131609/A 

TAPICER. 012/638-61-16. H3605/A

TAPICERSTWO, stolarstwo, renowacje. 
012/422-08-05. 131839/a

WIDEOFILMOWANIA, nagrywanie DVD 
/012/632-33-46. 20219/A

ZŁOM, wywóz, skup. /012/413-69-00.
21529/A

ŻALUZJA, roleta, najtaniej. Zakopiańska 
58./012/290-71-28. 117375/A

ŻALUZJE „Almes”. 012/626-4660. 20839/0 

ŻALUZJE tanio produkcja montaż gwaran­
cja. 012/636-89-45. 136968/a

ŻALUZJE, moskitiery. Orlita 012/261-09- 
60,012/623-04-65. 131143/A

ŻALUZJE, rolety-pomiar, montaż, serwis. 
Rosz-Dekor, 012/623-12-70 136464/a

ŻALUZJE, rolety, markizy, moskitiery. Verte- 
na. 012/412-35-20. ■ 137585/a

ŻALUZJE./012/633-42-44. 21250/A

KRATA. 012/635-21-51. 131936/A

KRATY antywłamaniowe. 012/635-17-47.
131929/A

A A. A A. Bezpyłowe cyklinowanie. Układa­
nie. Gwarancja. Sprzedaż parkietu. /012/ 
413-65-52. 139072/c

A. A. A. Absolutnie bezpyłowe. Wójcik. 
012/636-69-72,012/648-29-62. 142154/a 

A A. A. Bezpyłowe cyklinowanie, solidnie. 
/012/282-55-94. 139795/A

A. A. Bezpylowo, układanie. 012/648-66- 
27. 136599/A

A. 012/643-29-40. 138828/a

BARLINEK -autoryzowany salon sprzedaży. 
Brodzińskiego 2a. 012/656-25-20. 131742/A 

CYKLINOWANIA, układania. 012/657-03- 
80. 130445/A

CYKLINOWANIA 012/257-12-45. 142138/B 

CYKLINOWANIA 012/292-65-75. 142138/A 

CYKLINOWANIA. 012/267-27-92.139070/A 

CYKLINOWANIA. 012/658-13-97. 131603/A 

CYKLINOWANIA. Układam parkiety. /012/ 
655-95-75,0604-25-63-98. 118037/a

CYKLINOWANIE, układanie, sprzedaż par­
kietów, raty, gwarancja, VAT. 012/429-47- 
30,0601-47-17-75 (10.00-18.00). 133764/a 

DUO- Parkiet. Kompleksowe usługi parkie- 
ciarskie. Promocja! Parkiet gr. 22 mm 39 zł. 
0691-255-390.-/012/285-43-37. 139074/a 

JAK parkiet to tylko „Krak- Parkiet", parkiety 
krajowe „Dąbex“, egzotyczne, sprzedaż, usłu­
gi, kleje, lakiery, oleje firm Bona, Deva. Wypo­
życzanie cykliniarek, polerek, osuszaczy. Bro­
dzińskiego 2a. 012/656-25-20. 131741/A

KURDZIEL Parkiety. Rok założenia 1976. 
Układanie, cyklinowanie, lakierowanie, po­
lerowanie, sprzedaż. Profesjonalny sprzęt. 
Referencje, gwarancja. Sklep: Kapelanka 
2A, Kraków. 012/266-96-16. (0601-669-
616). , 135280/A

PARKIET, promocja, producent. 012/637- 
50-17. 113615/A

SALON parkietowy, ul. Józefa 14. 012/ 
430-65-38,0601-406-342. 134443/A

SALON parkietowy. Jesienna promocja! 
Wypożyczalnia cykliniarek, polerek. 012/ 
296-19-17, www.parkiety.net 140277/A

SOLIDNIE. 012/451-83-53. 142283/A

A. A. A. A. A. Karcherem. 012/634-38-09.
137198/B

A. A. A. A. Antyalergiczne. /012/63-76- 
776. 135975/B

ANTYALERGICZNIE, kriby. /012/647-19- 
18. 140298/A

CZYSZCZENIA dywanów. 012/649-92-39.
141713/A

CZYSZCZENIA. 0505-840-320. 142746/a

CZYSZCZENIE dywanów, 1,5,-/m2. 0696- 
47-49-44. 1284W/A

KARCHER. 012/649-57-59. 128895/a

KARCHEREM, tanio. 507-770-094. 139254/A

KARCHEREM. /012/413-82-20. 140677/A

KARCHEREM. /012/654-01 -96. 140677/c

KARCHEREM -1,5 zł/m2,0-600-021-072.
‘131264/A

PROFESJONALNIE. 012/636-10-86.139676A

REWELACYJNIE, 05 04/402-959.131832/A

SYSTEM-EM suchego czyszczenia dywa­
nów. /012/415-58-50. 139270/A

FLIZOWANIE, remonty. /012/296-67-95.
142401/A

AKRYLOWE tapety natryskowe, 8,90/m2. 
012/281-12-18. 140784/A

GŁADŹ, remonty. 012/296-67-55. 141197/A 

NAJTANIEJ. /012/268-16-22. 18722/a

TAPETY. 012/685-01-08,0503-036-805.
140816/A

A. A. Brukarska, „Bruk-Pol“. 0602-597-415, 
/012/275-33-79. 130750/A

ABSOLUTNIE solidnie roboty budowlane, 
nadzory budów, faktury. 0601-273-786.

143123/A

ADAPTACJE, remonty kompleksowo. 
/012/266-90-63, 0609-502-370. 127376/A

„APARTHOUSE" kompleksowe usługi re­
montowo-budowlane. 0501-599-732.

132873/A

BLATY, parapety, granit, marmur. 0604-54- 
74-08. ' 131171/A

BRAMY ogrodzeniowe. 012/281-33-47, 
507-190-179. . 131690/a

BRAMY, balustrady, ogrodzenia. 012/420- 
81-10. 131942/A

BRUKARSKA firma. 012/654-03-50, 
0501-233-134. 130216/A

BRUKARSTWO profesjonalnie. 012/644- 
48-92,0501-148-287. 130025/A

BRUKARSTWO tanie. 0691/13-76-71, 
012/636-76-73. 136723/a

BRUKARSTWO. 012/285-51-89, 0607- 
612-170. 135946/A

BUDOWA domów, remonty. /012/623-75- 
82,06 04-775-857. 138531/c

DACHY, panele ścienne, podłogowe, reno­
wacja bram. /012/411-18-73. 144385/A

DACHY. /012/648-18-79. 143053/a

DACHY. 0506-814-930. 142779/A

DOMKI letniskowe 013/43-539-94. 792/A

DŹWIG 13 ton. /012/636-75-47, 0602- 
432-791. 20933/A

FIRMA Remontowo-lnstalacyjna poleca peł­
ny zakres usług. Konkurencyjne ceny, gwa­
rancja 5 lat. 0604-338-726, 0604-695- 
744 348/H

GEODETA. /012/657-13-29. ,122849/a

GRUZ- składowanie, Kraków ul Fabryczna 
(blisko centrum)! Skawina. 0609-612-086, 
012/411-15-95. 143300/a

KOMINKI profesjonalnie. 0506-665-735.
1513/A

KOMINKI, faktura VAT. 0503-363-406.
21227/A

KOPARKOŁADOWARKA. 012/645-98-95, 
602-249-184. 143371/A

KRATY, balustrady, ogrodzenia. 012/635- 
17-54. 131935/A

KUCIE betonu, 012/637-43-33. 129997/A

MALOWANIE, szpachlowanie, tanio. 012/ 
284-55-57. 142618/A

OGRODZENIA, bramy, kraty. 012/262-94- 
30. 131112/A

OGRODZENIA. 012/654-03-50, 0501- 
233-134. 130237/A

OKNA dachowe, montaż, sprzedaż. 0608- 
417-955, www.bemar.krakow.pl 130303/A

PANELE, remonty, najtaniej. 0507-665- 
698. 142173/A

PAWILONY, zadaszenia. 0-12/264-90-11.
138491/B

REMONTY. 012/685-01-08, 0503-036- 
805. 140815/A

SCHODY, balustrady, tel. 012/655-40-45, 
www.teko.net.pl 130688/A

SCHODY, balustrady. 0609-472-908.
134071/A

SCHODY, parkiet, produkcja, montaż. 
/012/413-65-52. 139072/B

SPRZEDAŻ okien thermoplast. 0604- 
534-050. 984/a

STOLARNIA ul. Na Zjeżdzie 8. 012/430- 
65-38,0601-406-342. 134443/B

SUCHE tynki. 012/641-48-79, 0501-412- 
961. 137375/A

SUFITY podwieszane, suche tynki, tapeta 
natryskowa, kompleksowe remonty. 012/ 
412-24-98. 136186/A

TYNKI gipsowe „Knauf", maszynowo. 
0505-099-961. 138919/a

TYNKI gipsowe (Knauf) tradycyjne, suche 
tynki, wylewki, elewacje (referencje). 0604- 
200-930. 4/k

TYNKI, gładź, malowanie, panele. 042/ 
373-66-51. 142992/A

TYNKI, remonty. /012/278-38-77, 0501- 
24-83-87. 138248/A

WANNY, odnawianie. 0602-717-791.
144166/A

WYLEWKI maszynowe. 0501-498-021. 
111783/A

WYPOŻYCZALNIA sprzętu budowlanego, 
012/637-43-33. 129995/A

KOMPUTEROWE. 06 02-74-84-07.135290/A

:ii• . . 
IlallsiB

A. Automatyczne pralki. 0604-927-963.
137019/A

AGD serwis. Bojlery, pralki, lodówki, zmy­
warki. Krowoderskich Zuchów 26, 
012/630-94-00. 130233/B

BOJLERY, kotły, piecyki, przepływowe, pral­
ki. 0602-717-791. 144168/A

ELGAZ, Elka, kotły gazowe. 0694-434- 
698. 137042/A

GAZ piecyki łazienkowe. 012/262-50-17.
153400/B

GAZ piecyki łazienkowe. 012/658-11-34.
153402/A

KOMPUTER. /012/647-20-41. 130662/a

KOMPUTER. 012/422-50-67, 0607-36- 
38-34. 134335/A

LODÓWEK./012/635-20-71. 19943/A

LODÓWEK. 012/425-51-92, 0501-420- 
451. 133901/A

LODÓWEK. 012/42 5-86-14. 129845/a

LODÓWEK. 012/647-51-22. 129844/A

LODÓWKI, pralki. 012/648-00-30.129294/A

LODÓWKI, zamrażarki. 012/411-49-66.
127976/A

LODÓWKI. 012/654-53-46, 632-30-26 
(8.00-20.00). 139062/A

NAPRAWA pralek. 012/411-54-69.
137788/A

NAPRAWA profesjonalna ekspresowa tele­
wizora, monitora u klienta. Tanio. /012/ 
649-01-16,0696-085-641. 142140/A

NAPRAWA profesjonalna, RTV, Sanyo, So­
ny, gwaracja, dojazd gratis. /012/285-92- 
75. 19788/A

PIECYKI. 05 02-991-698. 21586/a

RTV, anteny. /O12/422-45-25, 0603-773- 
762. 130647/A

TELEWIZORY, magnetowidy. /012/267- 
61-67. 142462/A

A. A. A. A. Opróżnianie mieszkań, piwnic. 
012/657-40-22. 137817/a

A. A. A. Absolutny wywóz wszystkiego. 
/012/6549-367,0502-075-470. 141312/A

A Transport. 0502-136-777. 137165/a

AUTOBAGAŻÓWKA. 0604-057-318.
130496/A

AUTOKARY, busy. /012/654-40-08,0604-
4 28-808. 135069/A

AUTOTRANSPORT, piasek, kamień. 012/ 
649-89-41,0501 -250-667. ,37389/a

BAGAŻOWY, Mercedes. 012/658-58-68, 
0502-962-002. 139022/A

BUS, kraj, zagranica. 012/412-07-25, 
0608-62-12-52. 135953/A

BUS. /012/648-65-18. 128595/a

DUCATEM Max. 0609-620-556. 132994/A

GRUZ, kamień, piasek, ziemia. /012/270- 
31-76,0501-484-555. 130480/B

GRUZ, piasek, ziemia. 012/654-97-57, 
0501-601-321. 132505/A

IFA, 6t. 012/644-27-57,0694-78-65-89.
130077/A

KAMAZ, piasek, kamień, gruz, koparkoła- 
dowarka 4x4.0600-551-972. 138727/a

KONTENERAMI wywóz gruzu, ziemi. Tel. 
0696-909-904, /012/278-66-06. 139231/A

KONTENERY, wywóz śmieci, gruzu. 0502- 
33-96-34. 114267/A

KRAJ, zagranica. 506-023-338. 129881/a

NOWY bus dla firm, hoteli, 012/278-36-14. 
136727/A

PIANINA, przeprowadzki, sejfy. /012/260- 
15-20,0601-502-800, /012/432-31 -61. 

131119/A

PIASEK, inne. /012/637-06-68, 0600- 
562-532. 136787/A

PIASEK. 0501-48-94-65. 130507/a

PRZEPROWADZA „Domus". /012/421 -22- 
75, 0601-49-67-40, biura, mieszkania, po­
jemniki bezpłatnie. 136654/a

PRZEPROWADZA ABC. 012/636-61-63.
19670/A

PRZEPROWADZA tanio. /012/415-81-67, 
0601-71-60-57. 120653/a

PRZEPROWADZA. „King-Pol". 012/656- 
29-11,0601-439-015. 131835/A

PRZEPROWADZA 012/425-59-84. 129258A

PRZEPROWADZKI. 012/291-03-30.
139793/B

PRZEPROWADZKI. 050344-17-44.
21153/A

PRZYWÓZ piasku, wywóz gruzu, śmieci. 
0691/13-76-71,012/636-76-73. 136724/a

TANI transport. 012/291-03-30. 139793/A

TANIO Transitem. 0696-720-288.142125/A

TRANSPORT, Ducato.0608-381-958.
■ 1560/A

WYKOPY, wyburzenia, niwelacja terenu, 
własna zwałka. 05 02-136-2 36. 21690/a

WYWÓZ gruzu. /012/655-99-68, 0501-
450-960. 135221/A

ZIEMIA czarna. 012/423-11 -29. 19543/A

ZIEMIA, piasek. 0602-73-72-69. . 142334/A

ŻUK. 012/41-91-349. 136434/A

ŻUK. 0505-694-564. 139248/a

A A. A. A. Absolutnie zadłużoną firmę przej­
mę, profesjonalnie. 0503-879-017.133421/A

A. A. A. Przejmę zadłużone spółki lub za­
rząd, szybko, solidnie, 0-602-576-702.

476/D

A. A. „Biuro Rachunkowe" księgi handlowe, 
VAT, ZUS, miesiąc gratis, biznesplan. 
012/423-77-70,06 07-101-758. ,945/A

A. Biuro Rachunkowe, księgowość, ZUS. 
012/632-11-19. 21405/a

A. Księgowość, tanio. /012/422-08-86.
119113/A

AS. Biuro Rachunkowe. Tel. /012/266-11- 
44. 116713/A

BHP. 012/633-16-00. 13O891/A

BIEGŁY rewident, księgi, podatki, ZUS. 
0601-476-217. 123799/A

BIURO Księgowe całodobowe. 012/643- 
69-17. 131231/A

BIURO Rachunkowe „Per-Saldo". 012/422- 
56-66. 1339Ó7/A

BIURO Rachunkowe (Huta). 012/685-56- 
80. 138454/A

BIURO rachunkowe pełny zakres usług, 
ZUS przekaz elektroniczny. 012/411-10- 
22. 134807/A

KSIĘGOWOŚĆ. 012/266-87-52 20062/A

NIEMCY, podatek. 012/411-87-73. 138836/a

POMOGĘ bezinteresownie osobom wyjeż­
dżającym do USA a posiadającym „kartę 
zieloną" w znalezieniu pracy oraz mieszka­
nia./012/626-35-18. 141504/A

PRZYJMĘ pożyczkę, zabezpieczenie, duże 
odsetki, 0501-030-665. 137711/0

REKLAMY, konstrukcje. 0605-485-810.
141997/A

SPÓŁKĘ z 0.0 sprzedam, 0609-475-905.
20931/A

SZWALNIA przyjmie zlecenia. /012/632- 
09-06. 21543/A

WINDYKACJA bezzaliczkowo. 012/417- 
37-30. 135487/A

WWW.PODSLUCHY007.pl, 0504-535- 
070. 99375/A

ZAKŁADANIE firm, pełna obsługa rachun- 
kowo-księgowa, rejestracja KRS, CIT, PIT, 
VAT, ZUS. /012/637-37-00, /012/413-05- 
35. 133679/A

http://www.cs.krakow.pl
http://www.parkiety.net
http://www.bemar.krakow.pl
http://www.teko.net.pl
http://WWW.PODSLUCHY007.pl
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A. A. A. A. A. A. A. Chwilówki natychmiast 
bez zaświadczeń o dochodach od 200 zt. 
Euro Cash /012/ 415-95-86, po 17.00 
0801-807-807 (koszt połączenia jeden im­
puls lokalny). Współpraca dla agentów.

126822/C

A Korzystne pożyczki lombardowe pod za­
staw Nowosądecka 56,012/265-13-92.

19941/A

A. Lombard. Wolnica 14. /012/430-57-82.
119113/B

A. „Lombard", Grzegórzecka 17, najtańsze 
pożyczki pod zastaw. 012/429-19-92.

132019/A

ABSOLUTNIE bez zdolności kredytowej do 
5.000,-w 24 godziny „Interconsult". /012/ 
421-63-63. 132370/a

AGENCJA -chwilówki. 012/422-14-52.
130886/A

AGENCJA Kredytowa MCHI. Kredyty: lom­
bardowe (szybka pożyczka), grunty, nieru­
chomości: domy, mieszkania; bankowe: hi­
poteczne, gotówkowe. /012/ 426-21-30, 
0602-186-059, ul. Grzegórzecka 39.

142261/A

ATRAKCYJNE chwilówki i lombard. 012/ 
656-03-53. 130889/a

ATRAKCYJNE chwilówki, kredyty. 012/ 
632-59-79. 130888/a

ATRAKCYJNE chwilówki. 012/623-72-19.
131898/A

ATRAKCYJNE kredyty w 3 dni, Grzegórzec­
ka 10.012/421-36-91. ' ' 989/A

ATRAKCYJNE kredyty, pożyczki hipotecz­
ne. 012/422-61-89,0600-373-054.

130213/A

ATRAKCYJNE pożyczki pod zastaw. Lom­
bard Kaps2, Długa 47. /012/633-22-23.

21060/A

BEZ opłat, bez zgody współmałżonka, bez 
poręczycieli. (0-12)415-33-80. 139761/A

DO 10.’000,-. Zadłużeni. Skutecznie. 0601- 
4 57-837. 20825/A

EKSPRESOWY kredyt. /012/429-66-80.
136875/A

KORZYSTNY lombard działamy tylko Kal- 
waryjska 18. /012/65-65-150, www.lom- 
bard.L.pl , 143235/A

KREDYTY. 012/295-08-85 taseso/A

KREDYTY. 012/42 3-38-14, 012/623-74- 
66. 140276/A

POŻYCZKI lombardowe pod zastaw nieru­
chomości, samochodów, inne. 0501-031- 
024. 137713/A

SZYBKIE, bezwiekowe. Długa 17. /0.12/ 
430-00-55. ’i402T6/A

/012/421-70-04, Miodowa 36. 135270/B

CENTRUM Turystyki, bilety autobusowe, 
superpromocje. Wczasy: święta, sylwe­
ster. Ferie: Polska, Słowacja, Czechy, Wło­
chy. Last minutę: Egipt, Teneryfa, Tunezja. 
Kazimierza Wielkiego 43, 012/632-20- 
10, 63.3-49-69, Rynek Główny 18, 
012/430-26-74, Worcella 1,012/422-24- 
04. 140896/A

RYTRO, hotel Janina, wypoczynek indywi­
dualnie, grupowo, ferie. Tanio. 018/446- 
90-11,0609-055-888. 21155/A

SYLWESTER, ferie- Słowacja, Austria, Pol­
ska, Włochy: hotele, kwatery, chaty, aparta­
menty. /012/427-13-27, /012/294-01 -56.

- 142672/A

ŚWIĘTA- Poronin tani pensjonat (018)207- 
47-22. 950/A

ZAKOPANE -góralskie chatki, 012/421-53- 
13. ’ 138599/A

ZAWOJA - święta, sylwester, pokoje z ła­
zienką, TV-Sat, 300 m od wyciągów. 
/033/ 877-51-59, /033/ 863-63-57.

992/A

AKTYWNY wypoczynek, wczasy: Wigilia, 
święta, sylwester, zabiegi odnowy biolo­
gicznej, fitness, narty, joga. Hulewicz za­
prasza do Piwnicznej: „Smrek" 018/44- 
64-261, „Koliba" 018/44-64-140,44-64- 
141, www.huiewicz.pl 138299/A

AUTOBUSOWE bilety komunikacji między­
narodowej z dostarczeniem do domu, Kra­
ków, 012/431-05-88. 140902/A

/012/421-78-02. U1729/B

0 1 2/421-38-74. 142895/f

01 2/423-58-83. 143964/a

01 2/633-18-86 142895/e

05 03-588-291. 142895/b

0504-547-512. 144039/A

0507-24-64-38. 132573/A

0694-15-60-50. 143733/A

508-82-90-96. 144014/A

Z'HANDEL • USŁUGI ■ PRODUKCJA^ 
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Wojewódzki Specjalistyczny Szpital Dziecięcy 
im. św. Ludwika w Krakowie przy ul. Strzeleckiej 2 

ogłasza

PISEMNY PRZETARG OFERTOWY
na sprzedaż dwóch aparatów medycznych:
- zestawu stomatologicznego „Unit” według stawki 

wywoławczej w wysokości 4500 zł,

- urządzenia do plazmaforezy typ BSM-22 SC z wy­

posażeniem według stawki wywoławczej 6000 zł.

Oferty należy składać w sekretariacie szpitala przy ul. Strze­
leckiej 2 w Krakowie w terminie dwóch tygodni od następnego 
dnia po ukazaniu się ogłoszenia.

Bliższych informacji o przetargu udziela kierownik Działu Ad­
ministracyjno-Technicznego - Witold Krupowski, w godz. 9.00- 
11.00, tel. 430-31-21.

Całą 
Dobę

ERC
JAK NADAĆ OGŁOSZENIE?

I 605 708 067 *740 83 44 0700-88-30-44
ij Z telefonu komórkowego Plusa Z telefonów komórkowych Idea/Era Z |
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JAK ODPOWIEDZIEĆ?
Zadzwoń. Pottaj nissnw skrzynki gfaKwej Interesującej Clę osoby. Nagraj wHgmctt Tto 
osoby, da kłóroj Os^momodawca nwóąźg ■■ . ■:. tomakŁ Od 18 te.

...

Powszechny Zakład 

Ubezpieczeń S.A. 

Inspektorat 

w Zakopanem 

zawiadamia o anulowaniu 

następujących druków 

ścisłego zarachowania: 

1. Polisy ubezpieczenia
Zielonej Karty numer 
PI/02/28945101

2. Karty identyfikacyjnej 
ubezpieczenia Między­
narodowych Kosztów 
Leczenia i Następstw 
Nieszczęśliwych Wypad­
ków numer 926495

Skanska S.A. Oddział Sprzęt i Transport - 
- Lokalna Baza Sprzętu w Krakowie 

ogłasza

PRZETARG OFERTOWY
na sprzedaż następujących urządzeń:

Lp.
1.

marka
Samochód ciężarowy Jelcz - nr ew. 5094

rok produkcji
1983

2. Samochód dostawczy Żuk - nr ew. 8682 1988

3. Samochód ciężarowy Star A-200 - pngot. - nr ew. 8704 1989

4. Ciągnik samochodowy - nr ew. 5097 1987

5. Samochód cięż. - osob. Nysa 522 - nr rejestr. KVA 4632 1990
6. Koparka gąsienicowa M-250H - nr ew. 673 1974

7. Betonomieszarka Tatra T-815 - nr ew. 1063 1988

Oferty pisemne na zakup należy składać w Biurze Lokalnej Bazy
Sprzętu w Krakowie przy ul. Rybitwy 15 A od dnia 1.12.2OO3 do dnia 
3.12.2003 r.

Ww. środki można oglądać codziennie na terenie LBS (adres jw.) 
w godz. 7.00-15.00. Tel. 25-42-712, 502-747-430 - Antoni Kluska.

Wybrany oferent zostanie powiadomiony pisemnie lub telefonicznie. 
Sprzedający zastrzega sobie prawo unieważnienia przetargu w całości 
lub części bez podania przyczyny.

5 grudnia specjalny dodatek DZIENNIKPOLSKl

w wydaniu piątkowym

prezentujący szczegółowe .. .....
informacje dotyczące możliwości—“
Wykorzystania ulg B
■ odliczeń podatkowych *
Reklamy przyjmujemy do 1 grudnia 2003

Szczegółowe informacje pod nr. tel. (012) 619-91-53.

* Wolna, niezależna wdowa po 50. 
pozna samotnego, niezależnego wdo­
wca, w wieku 50-60, który chce kochać i 
być kochanym. Kraków, Skawina i bliskie 
okolice. Skrytka głosowa: 4495 
* Puszysta, niepaląca 39-latka wykszt. 
wyższe, odpowiedzialna, z poczuciem 
humoru pozna wykszt., odpowiedzia­
lnego Pana w wieku do 45 lat. Kraków 
i okolice. Skrytka głosowa: 4508 
* Wysoka, szczupła blondynka 2 dzieci, 
zamieszkała w Szwecji pozna Pana, 
zainteresowanego wyjazdem do USA. 
Pan min. 180 cm, do 45 lat, najchętniej 
z możliwością ślubu kościelnego.

Skrytka głosowa:4042
* Atrakcyjna wdowa Polka lat 60 
mieszkająca w Holandii pozna miłego 
Pana w odpowiednim wieku. 
Szczerość i uczciwość na pierwszym 
miejscu. Tylko poważne oferty.

Skrytka głosowa:4018 
* Atrakcyjna Ukrainka, 34/158, ciepła, 
kobieca pozna uczciwego, normalne­
go Pana z poczuciem humoru, w sto­
sownym wieku, powyżej 175 cm wzro­
stu, który byłby oparciem w życiu. Pol­
ska. Skrytka głosowa: 3967
* Interesująca, zgrabna, niezależna pan­
na lat 31 pozna sympatycznego, inteli­
gentnego kawalera z Krakowa lub oko­
lic. Cel matrymonialny.

Skrytka głosowa: 3980
* Pan Bogdan, który nagrał się 11.07 
na skrzynkę głosową nr. 3797 proszo­
ny o ponowny kontakt z w/w (3797) 
skrzynką i podanie nr. telefonu.

Skrytka głosowa:3952
* Wolna, zadbana, 50/167/70, wykszt. 
wyższe, wrażliwa o spokojnym chara­
kterze pozna uczciwego, odpowie­
dzialnego i wolnego Pana do. 55 I. 
który pragnie związku opartego na 
przyjaźni Skrytka głosowa:3959 
*44-letnia, atrakcyjna, 172/60, po ślu­
bie cywilnym, 2 dzieci, wykszt. śred­
nie, zam. w Szwecj pozna miłego Pana 
min. 180 cm, do 45 lat, najchętniej 
mogącego wziąć ślub kościelny.

Skrytka głosowa: 3932 
* Ładna, szczupła, wolna i niezależna 
40-latka z małym dzieckiem pozna 
wykształconego mężczyznę z klasą, by 
móc wspólnie spędzać wolne chwile. 
Małopolska. Skrytka głosowa:3886 
* Zadbana 43-latka mieszkająca w Ho­
landii szuka kulturalnego Pana w wie­
ku do 52 lat, który myśli poważnie 
o życiu. Skrytka głosowa:3842 
* Cieszmy się życiem razem wdowa, 
lat 50, 160/65, blondynka, średnie 
wykszt., pracująca zawodowo, pozna 
sympatycznego, wysokiego Pana do 
lat 55. Małopolska.

Skrytka głosowa: 3830 
* Poznam wdowca, przystojnego, wy­
sokiego, w wieku 48-58 lat, wędkarza, 
zmotoryzowanego, bez zobowiązań. 
Jestem blondynką 166/62, podkarpa­
ckie. Cel kumpelski związek (na razie).

Skrytka głosowa:3800
* Interesująca, szczupła, z klasą, po 
40., z biegłą znajomością języka an­
gielskiego pozna wykształconego Pana 
również z klasą. Kraków, Polska i 
zagranica. Skrytka głosowa:3797 
v Atrakcyjna, wysoka, zgrabna, 26-lat- 
ka, wykszt. wyższe, własne M, pozna 
wysokiego Pana pow. 180 cm, w wie­
ku do 32 lat, z poczuciem humoru. Cel 
- trwały związek. Kraków i nie tylko.

Skrytka głosowa:3781
*Mam 31 lat, samotnie wychowuję 8- 
miesięcznego synka, szukam przy­
jaciela, który zaprzyjaźni się z nami. 
Kraków. Skrytka głosowa: 3768 
* Pan Jurek z Krakowa I. 43, który na­
grał się na skrzynkę głosową nr 3158 
dn. 13.04 proszony jest o ponowny 
kontakt z w/w skrzynką i podanie nr. 
telefonu. Skrytka głosowa:3718
* Elegancka, zadbana, wesoła i z klasą 
Pani po 50. szuka koleżanki (panów 
brak) na wspólny urlop, wypad w góry 
itp. Kraków i okolice.

Skrytka głosowa:3728 
* Podobno atrakcyjna, pogodna, wyso­
ka zgrabna 26-latka (wykszt. wyższe pra­
ca mieszkanie) pozna wysokiego pow. 
180 cm, miłego, odpowiedzialnego męż­
czyznę 26-32 lata. Małopolska Śląsk.

Skrytka głosowa: 3700 
* Szczupła, subtelna, pełna ciepła i op­
tymizmu czterdziestolatka pozna kul­
turalnego Pana z wyższym wykszt., nie­
palącego’, z poczuciem humoru. Mało­
polska. Skrytka głosowa:3677

* Luksusowa, niezależna pozna ucz­
ciwego, wykształconego Pana po 50. 
Kraków. Skrytka głosowa: 3937 
* Poznam Pana i dwie Panie w wieku 
45-50 lat na wakacyjną wędrówkę po 
kraju, a może na dłużej.

Skrytka głosowa: 3644 
* 24-letnia fotomodelka, atrakcyjna, 
spontaniczna pozna zamożnego Pana 
w celu spotkań towarzyskich. Mało­
polska. Skrytka głosowa: 3647 
* Ładna, szczupła bizneswomen, o nie­
co południowej urodzie, elegancka śre- 
dniolatka z klasą, z braku czasu tą dro­
gą pragnie poznać zamożnego Pana 
biznesmena. Śląsk i Kraków.

Skrytka głosowa: 3645
* Poznam przystojnego Pana bez zo­
bowiązań, niezależnego finansowo, 
w wieku 48-57 lat, delikatnego roman­
tyka, wędkarza, posiadającego samo­
chód. Cel - kumpelski związek. Podkar­
packie. Skrytka głosowa: 3655 
* Wysoka, przystojna blondynka, Lara, 
38 lat, 2 nastoletnich synów, mieszka­
jąca w Rosji, pozna obcokrajowca zna­
jącego j. rosyjski, w podobnym wieku 
lub starszego. Cel matrymonialny.

Skrytka głosowej:3627 
*49-latka średniego wzrostu pozna sym­
patycznego i uczciwego Pana z wykształ­
ceniem zawodowym, w stosownym wie­
ku. Kraków i okolice.

Skrytka głosowa: 3664
* „W wędrówce życia nie ogląda się 
czasu". Jestem 45-letnią, podobającą 
się blondynką, 164/55, mam wszystko, 
co potrzebne w życiu, pracuję za gra­
nicą, poznam przyjaciela, wiek 48-55.

Skrytka głosowa: 3604
* Brunetka, wolna i niezależna, szczu­
pła, dobrze sytuowana, studia wyższe, 
własna firma, pozna przystojnego Pa­
na pow. 55 lat, z wykszt. wyższym z Ma­
łopolski. Skrytka głosowej:3626 
* Bardzo atrakcyjna, energiczna żywio­
łowa 40-kilkuletnia blondynka z klasą 
pozna wolnego, wysokiego, przystoj­
nego, inteligentnego i nietuzinkowego 
Pana, 38-45 lat, Kraków i okolice.

Skrytka głosowa: 3605

* Przystojny 46-latek z Krakowa poz­
na szczupłą, sympatyczną Panią do lat 
30. Skrytka głosowa: 4519
* Wesoły i fajny Pan lat 38 pozna Pa­
nią lekko puszystą i z fantazją, w wie­
ku do 43 lat. Cel towarzyski. Kraków 
i okolice. Skrytka głosowa: 4505 
* Wolny, 48/176/76, wykszt. wyższe, 
wysportowany, bez nałogów i zobo­
wiązań pozna szczupłą, zmysłową 
Panią niezależną finansowo, lat 35-40, 
w celu towarzyskim. Kraków i okolice.

Skrytka głosowa: 4496 
* 43-latak z wykszt. wyższym, szczu­
pły, 182 cm, odpowiedzialny, o spoko­
jnym usposobieniu, bez nałogów po­
zna bezdzietną, niepalącą Panią 
w wieku do 38, z poczuciem humoru. 
Kraków. Skrytka głosowa: 4506 
* 36-latek na stałe zamieszkały w Nie­
mczech pozna miłą Panią w wieku do 
35 lat w celu trwałego związku. Cała 
Polska. Skrytka głosowa: 4509 
* Hiszpan, 37 lat, 170 cm, kucharz, pro­
wadzący schronisko w Szwajcarii, szu­
ka Pani w wieku do 35 lat. Jedno dzie­
cko nie stanowi przeszkody.

Skrytka głosowa: 3554 
* 34-latek, niezależny finansowo bez 
zobowiązań, z okolic Zakopanego pozna 
dziewczynę w wieku do 40 lat. Cel 
matrymonialny. Skrytka głosowa:4021 
v Wolny, przystojny 31-latek, 192 cm, 
pozna wysoką, atrakcyjną dziewczynę 
w wieku 25-30 lat, w celu stworzenia 
stałego związku. Kraków i okolice.

Skrytka głosowa:4027 
* Profesor akademicki, a także 
przewodnik górski, kajakarz,180 cm, 
lat 63, wolny pozna młodszą, 
atrakcyjną i pogodną Panią z wykszt. 
wyższym, ciepłą - i z odrobiną fantazji. 
Kraków. Skrytka głosowa:4000
* Sympatyczny, przystojny 47/176/80, 
wolny , wykształcony, bez nałogów 
pozna młodszą, atrakcyjną i wykształ­
coną Panią w celu stworzenia trwa­
łego związku. Zapewniam mieszkanie 
w W-wie. Skrytka głosowa:4002 
* Bardzo proszę o ponowny kontakt 
sympatyczną Panią, lubiącą góry i nar­
ty, która nagrała się na skrzynkę głoso­
wą nr 3748 w celu pozostawienia nr 
telefonu na w/w skrzynce.

Skrytka głosowa:4007

*31-letni kawaler, wysoki bez nało­
gów i zobowiązań, pracujący i studiu­
jący zaocznie pozna atrakcyjną kobietę 
na dobre i na złe. Małopolska.

Skrytka głosowa:4015 
* 40-letni kawaler, wykszt. wyższe, 
pozna Panią do lat 42. Preferowane 
Panie o kobiecych, okrągłych kształ­
tach, ale niekoniecznie. Mam możli­
wość wyjazdu i pracy w USA. Mało­
polska Skrytka głosowa:4020
* Pozam Panią po 40. Cel towarzyski.

Skrytka głosowa: 3987 
* 30-rletni kawaler bez nałogów, pra­
cujący, studiujący zaocznie. Tylko trwa­
ły związek. Kraków i okolice.

Skrytka głosowa: 3986
* Kawaler 33/192, dobra prezencja śre­
dnia budowa, wykszt. wyższe, woj. ślą­
skie, pozna niepalącą, wysoką dziew­
czynę o ładnym ciele i umyśle.

skrytka głosowa:3957 
*60-letni emeryt szuka Pani, z którą 
mógłby zamienić jesień życia na wios­
nę. Kraków i okolice.

Skrytka głosowa: 3916 
* Poszukuję zmysłowej, otwartej i od­
ważnej przyjaciółki - kochanki w wieku 
19-24 lat. Jestem ciepłym, osamotnio­
nym chłopakiem. Kraków i okolice.

Skrytka głosowa:3469 
* 36-letni inżynier pozna niezależną, 
zadbaną Panią do lat 50. Kraków i 
okolice. Skrytka głosowa:3991 
* Mam 46 lat gigantyczne poczucie 
humoru wypraktykowane jako były na­
uczyciel, prowadzę działał, gospod. Szu­
kam kobiety-przyjaciela na dłużej, nie­
koniecznie wykszt. i lalkowo pięknej.

Skrytka głosowa: 3934 
*Wolny, spokojny 40-latek pozna nie­
wysoką, spokojną domatorkę - Panią 
niezależną mieszkaniowo i w miarę 
ładną w wieku 36-40 lat. Tylko stały 
związek. Kraków.

Skrytka głosowa: 3942 
*Proszę o pozostawienie numeru Panią 
Gosię, która nagrała się 02.07 na 
skrzynkę nr 3748.

Skrytka głosowa:3905 
* Kawaler 36-lat, 178 cm, pozna pan­
nę w wieku 28-32 lat, szczupłą, sym­
patyczną, niepalącą. Kraków i okolice.

Skrytka głosowa:3907 
*30-kilkuletni, wysoki, przystojny, wys­
portowany, niezal. finansowo, zabie- 
rze młodą, zgrabną, nowoczesną dziew­
czynę na wakacje.

Skrytka głosowa: 3890 
*44-latni brunet, 182 cm, pozna Panią 
spokojnego usposobienia, niezależną fi­
nansowo, w celu towarzysko-matry- 
monialnym. Kraków.

Skrytka głosowa:3856 
^Rozwiedziony lat 36, 176 cm, pozna 
Panią w wieku do 36 lat z Krakowa lub 
okolic. Skrytka głosowa:3847
*21-letni chłopak szuka dziewczyny 

.z Nowego Sącza w celu towarzyskim.
Skrytka głosowa: 3354 

* Sympatyczny i samotny, 21-letni stu­
dent poszukuje dziewczyny w wieku 
19-22 lat, bez nałogów, ale z tempe­
ramentem i fantazją. Kraków i Mało­
polska. Skrytka głosowa:3861
* Wysoki, szczupły 30-latek pozna 
kobietę z Krakowa i okolic w celu spot­
kań towarzyskich.

Skrytka głosowa: 3753 
* Kawaler pozna atrakcyjną, szczupłą, 
zgrabną, wysoką, (170-176 cm), dziew­
czynę, 24-25 lat, naturalną brunetkę 
o niebieskich oczach, spod znaku Ra­
ka, bez zobowiązań, z Krakowa.

Skrytka głosowa:3865
* Kawaler lat 31, 172 cm, szatyn z po­
czuciem humoru, bez nałogów i zobo­
wiązań pozna Panią w wieku 27-32 lat 
z Krakowa i okolic.

Skrytka głosowa:3869 
* 34-latek bez nałogów, z kulturą 
pozna Panią w podobnym wieku z Kra­
kowa, w celu stworzenia trwałego 
związku.

Skrytka głosowa:3825 
* Kawaler lat 34, trochę zapracowany 
poszukuje panny, niekoniecznie samo­
tnej, która wyciągnęłaby go na urlop 
w góry i nie tylko. Kraków i okolice.

Skrytka głosowa:3549 
*Rozwiedziony nie z własnej winy, bez 
nałogów, spokojny o jasnym umyśle 
i różnych zainteresowaniach poszukuje 
przyjaciółki do lat 50. Kraków i okolice.

Skrytka głosowa:3829 
*Jestem 24-latkiem, szukam dziewczy­
ny w moim wieku, nie tylko do zabaw 
erotycznych ale do stałego związku. Woj. 
małopolskie.

Skrytka głosowa: 3760

http://www.lom-bard.L.pl
http://www.huiewicz.pl
http://wwwtai.com.pl
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■ NIEMCZYK WRÓCIŁ. 
Trener reprezentacji polskich 
siatkarek Andrzej Niemczyk, 
który przed kilkoma dniami 
przeszedł w Berlinie operację 
wyrostka robaczkowego, jest 
już w Polsce.

■ REKORD PŁYWACKI. 
Australijka Leisel Jones usta­
nowiła rekord świata w pływa­
niu na 100 metrów stylem kla­
sycznym na krótkim basenie. 
Pokonała ten dystans w czasie 
1.05,09 podczas mityngu PŚ 
w Melbourne.

■ SKRA NA AUCIE. Decy­
zją Zarządu PZPS Skra War­
szawa została wykluczona 
z rozgrywek serii A siatkarek. 
W rywalizacji o mistrzostwo 
kraju bierze udział dziewięć 
zespołów.

■ PŚ W BIEGACH. Ukrain­
ka Walentyna Szewczenko 
wygrała w fińskim Kuusamo 
bieg na 10 km techniką kla­
syczną, zaliczany do Pucharu 
Świata w biegach narciarskich. 
Justyna Kowalczyk była 32. 
Wśród mężczyzn na 15 km 
zwyciężył Norweg Anders Au- 
kland. Janusz Krężelok zajął 
83., a Maciej Kreczmer 91. 
miejsce.

■ VIVE GÓRĄ. W szóstej 
kolejce LM piłkarze ręczni Vi- 
ve Kielce wygrali z Bosną Sara­
jewo 26-23 (12-14).

■ MŚ DO LAT 20. W pierw; 
szych meczach piłkarskich MŚ 
do lat 20, odbywających się 
w Zjednoczonych. Emiratach 
Arabskich, padły wyniki: gr. A - 
Panama - Burkina Faso 0-1, 
ZEA - Słowacja 1-4; gr. B - Ar­
gentyna - Hiszpania 2-1, Uzbe­
kistan - Mali 2-3, gr. C - Brazy­
lia - Kanada 2-0, Czechy - Au­
stralia 1-1.

■ PAERSON NAJSZYB­
SZA. Szwedka Anja Paerson 
wygrała w amerykańskim 
Park City slalom gigant za­
liczany do alpejskiego PŚ. 
Paerson wyprzedziła o 1,42 
s Austriaczkę Nicole Hosp 
oraz o 1,51 Włoszkę Denise 
Karbon.

(MAR)

MB lam
2, 4, 5, 7, 8, 

9, 18, 19, 26, 27, 
33, 36, 44, 45, 51 
55, 56, 60, 75, 80

13
13, 16, 28, 31

ekran

SOBOTA. 8.30 EUROSPORT: PŚ w skokach narciarskich (powt. konkursu piątkowego): 9 i 12.30 EUROSPORT: PŚ w kombi­
nacji norweskiej; 9 POLSAT SPORT: KO TY classics (boks, Holyfield - Foreman); 11 EUROSPORT: PŚ w biegach narciarskich k; 
13.30 TVP 3 REGIONALNA: Czarni Słupsk - Polonia Warszawa (liga koszykarzy); 11-18ZDF: Sport Extra (PŚ w biegach narcia­
rskich k, kombinacji norweskiej, w narciarstwie alpejskim k, short-tracku, snowboardzie, skokach); 14 TY 4 i 20.25 POLSAT 
SPORT: lvett Jastrzębie - Skra Bełchatów (liga siatkarzy); 14.30 EUROSPORT: PŚ w skokach (drugi konkurs w Kuusamo, elimi­
nacje); 14.40 DSF: Paragwaj - USA (piłkarskie MŚ do lat 20); 15 WDR: TBV Lemgo - Ciudad Real (LM piłkarzy ręcznych); 15.30 
POLSAT SPORT: YfL Bochum - VfB Stuttgart (Bundesliga); 15.55 i 00.25 C+ NIEBIESKI: Mecz+mecz (Charlton - Leeds, Bolton 
- Everton, liga angielska); 17.20 DSF: Korea Płd. - Niemcy (piłkarskie MŚ do lat 20); 17.30 POLSAT SPORT: Hamburger SV - 
Werder (Bundesliga); 18.05 C+ NIEBIESKI: Rennes - Ol. Lyon (liga francuska): 16.15 EUROSPORT, 18.10 TYP 1: PŚ w skokach 
narciarskich (drugi konkurs w Kuusamo); 18 EUROSPORT: PŚ w bobslejach; 19.45-22.15 EUROSPORT: PŚ w narciarstwie alpe­
jskim k i m; 20 POLSAT SPORT: Najkrótsza historia piłkarskich MŚ (Anglia 1966); 20.10 TYP 3 REGIONALNA: Gwiazdy sportu - 
Małgorzata Giinka: 20.25 C+ NIEBIESKI: Juventus - Inter (liga wioska); 22.30 C+ NIEBIESKI: Osasuna - Real Madryt (liga hisz­
pańska); 0.00 EUROSPORT: Snooker (półfinały mistrzostw W. Brytanii); 2.30 C+ NIEBIESKI: Dallas - Minnesota (NBA).

NIEDZIELA. 9 i 13 EUROSPORT: PŚ w kombinacji norweskiej; 10 EUROSPORT: PŚ w biegach narciarskich m; 11.30 
EUROSPORT, 11.30 ARD i 19.05 TYP 2: Losowanie finałów piłkarskich ME 2004; 12.30 i 1.30 POLSAT SPORT: Ajax - 
Feyenoord (liga holenderska); 14.45 DSF: HSG Nordhorn - HSV Hamburg (Bundesliga piłkarzy ręcznych); 14.55 i 1. 45 C+ 
NIEBIESKI Arsenał - Fulham (liga angielska); 15 TV 4: Polska Energia Sosnowiec - AZS Olsztyn (liga siatkarzy); 15,16.45121.15 
EUROSPORT: Snooker (mistrzostwa W. Brytanii); 15.25 N0VA: Sparta - Teplice (piłkarska liga czeska); 15.45 i 17.45 
EUROSPORT; PŚ w bobslejach; 17 i 3.40 C+ NIEBIESKI: Chelsea - Manchester Utd (liga angielska); 17.25 POLSAT SPORT: 
Hertha - Schalke 04 (Bundesliga); 18.45 EUROSPORT: PŚ w narciarstwie alpejskim m; 19.30 i 23 C+ NIEBIESKI: Sport+ (mag­
azyn): 19.50 TYP 3 REGIONALNA: AZS Poznań - Polfa Pabianice (liga koszykarek): 20 POLSAT SPORT: Idea Śląsk - Astoria 
Bydgoszcz (liga koszykarzy); 20.15 C+: Ol. Marsylia - PSG (liga francuska); 23.45 0+ NIEBIESKI: Deportivo La Coruna - Vilarreal 
(liga hiszpańska); 00.15 EUROSPORT: 0 mistrzostwo Europy w boksie (w. półciężka; Derws - Beard).

łaszczyk 
do Aten

Tenisista stołowy Lucjan 
Błaszczyk wywalczył w Luk­
semburgu promocję do olim­
piady w Atenach. Polak prze­
brnął przez dwie rundy turnie­
ju kwalifikacyjnego i jako 
pierwszy z grona jego uczestni­
ków zdobył awans do igrzysk.

W drugiej rundzie Polak po­
konywał kolejne, wymagające 
przeszkody: Duńczyka Monra- 
da, Rosjanina Kuzmina i w finale 
grupy R Holendra Keena. Błasz­
czyk jest pierwszym polskim 
pingpongistą z ateńską przepust­
ką, w igrzyskach olimpijskich 
wystąpi po raz trzeci, a w turnie­
ju singlistów po raz drugi 
- w Atlancie był tylko deblowym 
partnerem Andrzeja Grubby.

Szanse na wywalczenie kwa­
lifikacji zachowali także pozosta­
li reprezentanci Polski, którzy 
przebrnęli przez pierwszą rundę 
turnieju, a wczoraj przegrywali 
w drugiej. Tomasz Krzeszewski 
i Bartosz Such potykali się na za­

Finał bez Siudków
Dorota i Mariusz Siudko- 

wie zaprzepaścili szansę na 
trzeci w karierze udział 
w finale prestiżowego cyklu 
Grand Prix Międzynarodo­
wej Unii Łyżwiarskiej. 
W ostatnich zawodach eli­
minacyjnych cyklu NHK 
Trophy w Japonii łyżwiarze 
figurowi Dworów Unii 
Oświęcim zajęli 3. miejsce, 
a dając się wyprzedzić kana­
dyjskiej parze Langlois/Ar- 
chetto stracili na ich rzecz 
miejsce w.finale. Zawody 
wygrali Rosjanie Maria Pię­
trowa i Aleksiej Tichonow, 
którzy także wystąpią w fi­
nale Grand Prix.

Po programie skróconym 
Polacy zajmowali 2. miejsce, 
gdyby je zachowali, do do­
tychczasowego dorobku 7 pkt 
dodaliby kolejne 9, i awanso­
waliby do finału GP. Program 
dowolny wykonali jednak źle 
i wyprzedzili ich czwarci po 
shorcie Kanadyjczycy. To oni 
zgarnęli 9 pkt i podobnie jak 
Siudkowie ogólnie zebrali ich 
14. O wyższym miejscu 
w ostatecznej klasyfikacji cy­

Skiles coachem Byków
NBA: Nowym coachem 

Chicago Bulls jest Scott Skiles. 
Zastąpił on zwolnionego przed 
kilkoma dniami Billa 
Cartwrighta.

Skiles to były zawodnik NBA. 
W latach 1999-2002 trenował 
Phoenix Suns. Teraz przed 
39-letnim trenerem stoi o wiele 

wodnikach, którzy także święto­
wali wczoraj olimpijski awans. 
Krzeszewski przegrał z reprezen­
tantem Serbii i Czarnogóry Kara- 
kasevicem (awansował też jego 
rodak Grujic), Such z Czechem 
Korbelem. Gdyby któryś z nich 
wywalczył kwalifikację, w Ate­
nach zagrałby także polski debel.

Dalsza część rywalizacji też 
toczyć się będzie w grupach, dziś 
wyłoniona zostanie kolejna 
czwórka kwalifikantów.

Wyniki Polaków. Mężczyź­
ni. Gr. R: Błaszczyk - Monrad 
(Dania) 4-1 (-11,8,16,9,7), Błasz­
czyk - Kuzmin (Rosja) 4-1 
(-10,12,8,7,10), Błaszczyk - Keen 
(Holandia) 4-1 (12,9,5,-12,4). 
Gr. S: Krzeszewski - Pazsy (Wę­
gry 4-1 (10,7,-10,8,6), Krzeszew­
ski - Karakasevic 2-4 
(6,-14,-9,9,-11,-9). Gr. T: Such - 
Korbel 0-4 (-5,-7,-7,-5). Kobie­
ty: Gr. S: Łuczakowska - Morou 
(Grecja) 1-4 (-9,10,-5,-5,-10).

(MAS)

klu decydowało lepsze miej­
sce w japońskich zawodach.

Program dowolny Siudków 
zebrał niskie noty, zwłaszcza 
za elementy techniczne, bo 
obydwoje upadli przy potrój­
nym toeloopie, potem Dorota 
źle lądowała także po potrój­
nym wyrzucanym rittberge- 
rze, dobre podnoszenia i wy­
rzucany salchow nie wystar­
czyły do utrzymania 2. miej­
sca, choć kanadyjski pokaz też 
nie był czysty. Słaby występ 
polskiej pary jest tym bardziej 
przykry, że stawka rywali nie 
była zbyt wymagająca.

Wyniki par sportowych: 1. 
Pietrowa/Tichonow (Rosja) 
181,96 pkt, 2. Langlois/Archet- 
to (Kanada) 169,06, 3. Siudko­
wie (Polska) 164,04.

Klasyfikacja Grand Prix: 
1-3. Xue Shen/Hongbo Zhao 
(Chiny), Totmianina/Marinin 
(Rosja), Pietrowa/Tichonow 
po 21 pkt, 4. Dan Zhang/Hao 
Zhang (Chiny) 19, 5. Qing 
Pang/Jian Tong (Chiny) 18, 6. 
Langlois/Archetto 14, 7. Siud­
kowie 14. Pierwszych sześć 
par wystąpi w finale. (MAS) 

trudniejsze zadanie: ma 
wyciągnąć Byków z trwającej 
już piąty rok zapaści. W tym 
sezonie Bulls przegrały 12 z 16 
spotkań.

Piątek: Indiana - New York 
93-70, LA Clippers - New Jersey 
96-102 . (Maggette 20 - Kittles 
22). (MARO)

Walne PZPN 
w grudniu 2004

Wczoraj, po burzliwych, 
trwających kilka godzin obra­
dach, Zarząd Polskiego Związ­
ku Piłki Nożnej ustalił, że Wal­
ne Zgromadzenie Sprawozdaw­
czo-Wyborcze delegatów tej 
organizacji odbędzie się 11 
grudnia 2004 roku. Jest to defi­
nitywny termin. W trakcie po­
siedzenia starły się dwie opcje. 
Pierwsza, reprezentowana przez 
m.in. Eugeniusza Kolatora i Zbi­
gniewa Bonka, próbowała prze­
forsować wcześniejszy termin 
zebrania. Proponowała lipiec ro­
ku przyszłego. Druga frakcja, na 
której czele stanął Michał Listkie­
wicz, optowała za grudniem. 
Ostatecznie prezes postawił na 
swoim. Delegaci zbiorą się 
w Warszawie pod koniec przy­
szłego roku.

Terminy: runda wiosenna 
I i II ligi potrwa od 13 marca 
2004 do 5 czerwca; 19 maja - fi­
nał PP; 9 i 12 czerwca - baraże 
o I ligę; 20 i 27 czerwca - bara­
że o II ligę.

(DW/PAP)

Oliwa odpoczywa
NHL: Calgary. Flames, bez 

Krzysztofa Oliwy, który zo­
stał zdyskwalifikowany za 
bójkę na 2 mecze i musiał 
zapłacić 21 tys. dolarów ka­
ry, przegrało z Colorado 
Avalanche 5-6. Zwycięską 
bramkę po upływie 2 minut 
i 24 sekund dogrywki zdo­
był Morris.

Nie grała drużyna-Czerkaw- 
skiego - NY Islanders. Polak ma 
11 goli, ucieka mu Kowalczuk 
z Atlanty, który w przegranym 
spotkaniu z Toronto, zdobył 
swoją 17. bramkę w sezonie. 
Wyniki: Atlanta - Toronto 
1-3, Ottawa - Vancouver 2-3 po 
dogr., Calgary - Colorado 5-6 
po dogr., Phoenix - LA Kings 
6-4. (AS)

Od poważnej gafy rozpo­
czął się finałowy mecz Pu­
charu Davisa Australia 
- Hiszpania. Zamiast właści­
wego hymnu gości, odegrano 
najpierw ten sprzed wojny 
domowej, co wywołało obu­
rzenie ministra sportu tego 
kraju, Juana Antonio Gome- 
za-Angulo, który namawiał 
nawet Juana Carlosa Ferrero, 
aby na znak protestu nie

Powrót GP 
do Wrocławia
Firma Benfield Sports Inter­

national zdecydowała, że 
pierwsza z dwóch rund Grand 
Prix w Polsce, zaplanowana na 
29 maja 2004 roku GP Europy, 
zostanie zorganizowana we 
Wrocławiu. Organizator wy­
znaczonego w kalendarzu na 
18 września GP Polski ciągle 
nie jest znany, ale najprawdo­
podobniej będą nim działacze 
bydgoscy (co jednak może 
oznaczać, że miejscem akcji 
będzie Chorzów).

Prezes Atlasu Wrocław, An­
drzej Rusko ma nadzieję, że 
przyznanie organizacji Grand 
Prix temu miastu po latach prze­
rwy doprowadzi do moderniza­
cji Stadionu Olimpijskiego, któ­
rego właścicielem jest Akademia 
Wychowania Fizycznego.

. Rusko wystawił pięciu żuż­
lowców Atlasu na ligową listę 
transferową (termin zgłoszeń 
mija 30 listopada). Za Tomasza 
Jędrzejaka klub żąda 450 tys. zl, 
100 tys. zł ma kosztować Artur 
Bogińczuk, a 50 tys. wypożyczo­
ny ostatnio do KSŻ Krosno Miro­
sław Cierniak. Bezpłatnie na listę

Koszykarze Unii-Wisły grają w Tarnowie

To będzie mecz walki
- Bardzo obawiam się spo­

tkania z AZS Koszalin - powie­
dział Mariusz Karol, trener wy­
stępujących w ekstraklasie ko­
szykarzy Unii-Wisły. Małopo­
lanie grali przez ostatnie dwa 
tygodnie mecz co dwa, trzy dni. 
Wygrali cztery spotkania z rzę­
du, w tym dwa na wyjeździe. 
Czy podtrzymają passę? Mecz 
z AZS Koszalin rozpocznie się 
dzisiaj w Tarnowie o godz. 17.

- To będzie mecz walki - prze­
widywał Mariusz Karol. - Spotka­
nia rozegrane na wyjeździe za­
brały nam dużo sił. Ponieważ 
prowadziliśmy, nie wpuszczałem 
wielu zawodników rezerwowych. 
Graliśmy praktycznie siódemką 
zawodników. W Tarnowie praw­
dopodobnie nie zobaczymy jesz­
cze Lewisa Loftona, który otrzy­
mał już polskie obywatelstwo, 
jednak nadal nie dostał pocztą 
dokumentów o tym poświadcza­
jących. - Lewisowi przyznano 
polski paszport w zeszły czwar­
tek. W poniedziałek dokumenty 
zostały wysłane pocztą z Kancela­
rii Prezydenta i jeszcze do nas nie 
dotarły. Będziemy ich szukać na 
poczcie - powiedział Marcin Fali,

W hokejowej Interlidze

Dwory Unia Oświęcim - Alba Volan 3-5 (0-2,1-2, 2-1): Cinal- 
ski 19, Jaros 44, Rzimsky 45 - Groschl 14, Ocskay 19, Fedor 28, Pal- 
kovics 37, Ondrejcik 58. Sędziował Michał Szot z Sosnowca. Kary: 
2 i 8 min. Widzów 600.

Dwory: Jaworski (21 Witek) - Cinalski, Gonera, Puzio, Parzy- 
szek, Klisiak - Zamojski, Kłys, D. Laszkiewicz, Stebnicki, L. Lasz- 
kiewicz - Kozak, Javin, Filipi, Rzimsky, Wołkowicz - Jóźwik, Jaku­
bik, Jaros. . •

W 14 min Jaworski był bez szans, gdy po crossowym podaniu 
w tercji Dworów Grolsch uderzył bez namysłu i trafił tuż przy słup­
ku. Węgrzy poczynali sobie coraz śmielej i w 19 min Ocskay zmienił 
lot krążka tuż przed nosem bramkarza Dworów. Od II tercji między 
słupkami stanął Witek. W 28 min Cinalski spod niebieskiej strzałem 
po lodzie zdobył kontaktowego gola. Odpowiedź Alby była niemal 
natychmiastowa, bo już po 36 sekundach na listę strzelców wpisał się 
Fedor i z nawiązką. Hokeiści Dworów zerwali się jeszcze na począt­
ku III tercji i po uderzeniu Rzimskiego,niemal z połowy tafli złapali 
nawet kontakt, ale ostatnie słowo należało do Węgrów. (BK)

Puchar Davisa
Nie ten hymn 
podjął gry z Lleytonem He­
wittem.

Mimo przeprosin Australij­
czyków, naprawienia przykrej 
pomyłki i zapewnienia, że 
w sobotę i w niedzielę będą 
odgrywane hymny, minister 

zostali wystawieni poważnie 
kontuzjowany Krzysztof Cegiel­
ski oraz Waldemar Szuba. Umo­
wy przedłużyli: Jarosław Ham- 
pel, Krzysztof Słaboń, Robert 
Dados, Sławomir Drabik, Adrian 
Pluska, Ronnie Jamroży, Da­
riusz Śledź, Adam Łabędzki 
i Piotr Baron. Atlas jest zaintere­
sowany pozyskaniem Krzyszto­
fa Kasprzaka z Unii Leszno, któ­
ry ma kosztować 100 tys. zł. 
W Stali Strabag Gorzów kontrak­
ty na sezon 2004 podpisali Ro­
bert Flis, Piotr Paluch i Jakub 
Śpiewanek, na listę trafi Michał 
Rajkowski.

Nowym trenerem żużlow­
ców beniaminka ekstraligi, RKM 
Rybnik został Romuald Łoś, 
który zajął w Rybniku miejsce 
zwolnionego Jana Grabowskie­
go. Ten odszedł właśnie do 
Ostrowa.

GKSŻ negocjuje z TVP, TVN 
i Polsatem sprzedaż praw do 
transmisji z ekstraligi. W ostat­
nim sezonie rozgrywki relacjo­
nował Polsat Sport, teraz GKSŻ 
jest najbliżej porozumienia z te­
lewizją publiczną. (krzyk) 

prezes spółki sportowej koszyka­
rzy Wisły.

Małopolanie są w doskonałej 
formie. Michael Ansley jest 
- wraz z Aleksem Austinem 
- najlepszym strzelcem ligi 
(średnia 20,3 pkt na mecz) i trze­
cim najlepiej zbierającym (10,8 
zbiórki). Brandun Hughes jest 
najlepiej podającym (6,8 asysty) 
i trzecim strzelcem EBL (20 pkt). 
Wojciech Żurawski jest drugim 
najlepiej zbierającym koszyka­
rzem EBL (11,3 zb.).

AZS Koszalin to beniaminek 
ligi. Zespół z wybrzeża nie ma 
silnego składu, jednak gra nad­
spodziewanie dobrze i zajmuje 7. 
miejsce w tabeli (tylko punkt za 
Unią-Wisłą, która jednak roze­
grała jedno spotkanie mniej). Li­
derami AZS są: senegalski center 
Soulemane Wayne (27 lat, 207 
cm, 16,5 pkt, 9 zb.), białoruski 
rozgrywający Aleksander Ku- 
driawcew (23 lata, 188 cm, śred­
nia 4,6 as.) oraz dobrze rzucają­
cy z dystansu skrzydłowy To­
masz Briegmann (28 lat, 204 cm, 
12,7 pkt). W zespole występuje 
Robert Klocek, który niegdyś grał 
w Wiśle. (RS) 

zapowiedział złożenie prote­
stu do Międzynarodowej Fede­
racji Tenisowej.

Po pierwszym dniu zmagań 
na Rod Laver Arena w Melbo­
urne jest remis 1-1. Hewitt po­
konał Ferrero 3-6, 6-3, 3-6, 
7-6 (7-0), 6-2, ale Philippous- 
sis trochę niespodziewanie 
przegrał z Carlosem Moyą 4-6, 
4-6, 6-4, 6-7 (4-7).

(SAS)

PŚ siatkarzy
Tylko Brazylia 

bez porażki
Wczoraj w Tokio rozpoczę­

ła się decydująca faza Pucharu 
Świata. W meczu dwóch niepo­
konanych dotąd zespołów mi­
strzowie świata Brazylijczycy 
wygrali z reprezentacją Serbii 
i Czarnogóry, dzięki temu są 
najbliżsi zdobycia nie tylko 
cennego trofeum, ale uzyska­
nia również prawa startu 
w 10 w Atenach. Przepustki 
olimpijskie wywalczą jeszcze 
dwie inne drużyny.

Wyniki 9. kolejki: Brazylia - 
Serbia i Czarnogóra 3-1 (23-25, 
25-21, 25-21, 25-21), Włochy - 
USA 3-0 (25-12, 29-27, 25-22), 
Francja - Japonia 3-0 (25-23, 
25-18, 25-21), Wenezuela - Chi­
ny 3-1 (23-25, 25-22, 28-26, 
25-20), Kanada - Tunezja 3-0 
(25-23, 25-20, 25-20), Egipt - 
Korea Płd. 3-2 (25-20, 21-25, 
18-25, 25-23, 15-11). W ta­
beli prowadzi Brazylia - 18 pkt, 
przed Włochami oraz Serbią 
i Czarnogórą - po 17, USA - 16 
i Francją - 15. (SAS)
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Załamany Mirosław Szymkowiak:

Jest mi wstyd! Cień
- Jak bardzo boli niepo­

wodzenie z Vaałerengą? - za­
pytaliśmy Mirosława Szym­
kowiaka.

- Mnie jest szczególnie przy­
kro, bo nie strzeliłem karnego. 
Bardzo ważnego. I choć koledzy 
mnie pocieszali, że to tylko 
sport, jestem smutny. Po raz 
pierwszy wykonywałem karne­
go, po raz pierwszy spudłowa­
łem i już wiem, że do końca ży­
cia nie będę tego robił. Pragnęli­
śmy tej trzeciej rundy, chcieli- 
śmy trafić na dobrego przeciw­
nika. Vaalerenga się broniła, 
a my byliśmy bezradni. Sam od 
początku meczu czułem się 
kiepsko. Nie ukrywam, że mam 
bardzo duże problemy zdrowot­
ne. I chyba to zaważyło, że 
w środku boiska zagraliśmy źle. 
Nie wygrałem żadnego pojedyn­
ku. Jest mi wstyd. Pół roku te­
mu, w czerwcu, też miałem fa­
talne wakacje po sromotnej po­

Ekipy z 14 krajów w III rundzie PUEFA 

Bez niemieckich 
drużyn

W czwartek poznaliśmy 
23 drużyny, które awansowa­
ły do III rundy Pucharu UEFA. 
24. drużyną zostanie zwycięz­
ca rewanżowego, przełożone­
go na 11 grudnia, meczu Mac- 
cabi Hajfa - CF Valencia 
(w pierwszym meczu było 
0-0).

Stawkę uczestników III run­
dy uzupełni 8 drużyn, które 
zajmą 3. lokaty w grupach Ligi 
Mistrzów (jedną z nich na pew­
no będzie PSV Eindhoven). Lo­
sowanie par odbędzie się 
12 grudnia w szwajcarskiej sie­
dzibie UEFA w Nyon.

Przedwczoraj awans do III 
rundy zapewniły sobie drużyny 
z 14 krajów: po 3 z Francji, Hisz­
panii i Włoch, po 2 z Anglii, Nor­
wegii i Turcji, po 1 z Bułgarii, 
Czech, Danii, Polski, Portugalii, 
Rosji, Ukrainy i Węgier. Skład 
ten uzupełni drużyna z Izraela 
lub Hiszpanii.

Rzutami karnymi oprócz 
Wisły odpadło tylko Schalke 
04 Gelsenkirchen, przegrywa­
jąc na wyjeździe z Broendby 
1-3. Tomasz Hajto jako jeden 
z 3 zawodników gości nie wy­
korzystał „jedenastki”, a To­
masz Wałdoch sprokurował

Piłkarz przed sądem
Sprawa Kamila K., piłka­

rza Wisły Kraków wypoży­
czonego do Kolportera Koro­
ny Kielce, który spowodo­
wał wypadek samochodowy 
raniąc poważnie swego ko­
legę z Wisły - Huberta S., 
nie zostanie warunkowo 
umorzona. Na takie roz­
strzygnięcie nie zgodził się 
zarówno prokurator, jak 
i pokrzywdzony.

Do wypadku doszło w sierp­
niu br. na ul. Lea w Krakowie. 
Kamil K. - prowadzący z nad­
mierną szybkością samochód 
' stracił panowanie nad kie­
rownicą i potrącił stojącego na 
chodniku Huberta S., który do­
znał urazu kolana. Sprawca 
zbiegł z miejsca wypadku. Na 
Policję zgłosił się dopiero po 
kilkunastu godzinach. Proku­
ratura postawiła mu zarzut 
spowodowania wypadku, 
w którym ranny został pieszy, 
a także ucieczkę z miejsca zda­
rzenia. 

rażce ze Szwedami. Teraz odpa- 
dłem z Pucharu UEFA i wiem, 
że najbliższe dwa, trzy tygodnie 
będą znów smutne.

- W przedmeczowej wypo­
wiedzi dla „Dziennika” prze­
strzegał Pan przed takim wła­
śnie scenariuszem.

- Ale nie przypuszczałem, że 
sam będę miał aż takie kłopoty. 
Dlatego już w 60 minucie prosi­
łem o zmianę. Lecz ciągle gra­
łem. Dokuczały mi też bóle żo­
łądka. Dlatego umówiłem się 
z lekarzem klubowym na bada­
nia w najbliższą sobotę. Tablet­
ki można brać przez tydzień, 
dwa, nie przez dwa miesiące.

- Czy w tej sytuacji musiał 
Pan strzelać karnego?

- Gdy dogrywka nie przynio­
sła rozstrzygnięcia i sędzia za­
rządził wykonywanie karnych, 
czułem się dobrze. Chciałem 
strzelać. Niestety, nie udało 
się... Rozmawiał: (SAS) 

rzut karny w normalnym czasie 
gry. Jeszcze większą klęskę po­
niosła Borussia Dortmund, któ­
ra przegrała na wyjeździe z FC 
Sochaux aż 0-4 (w pierwszym 
meczu był remis 2-2). Tak więc 
w III rundzie nie ma ani jednej 
drużyny z Niemiec! Może się 
w niej jeszcze znaleźć Bayern 
Monachium - czwarta drużyna 
grupy A w Lidze Mistrzów - ale 
dla niego nie byłby to żaden za­
szczyt.

Nie zawiódł natomiast Li- 
verpool, który wyeliminował 
Steauę Bukareszt; po remisie 
na wyjeździe 1-1, u siebie 
wygrał 1-0. Zwycięskiego gola 
uzyskał głową z 7 m Harry Ke- 
well po centrze Stevena Ger- 
rarda. To 7. trafienie (licząc li­
gę i puchary) gracza pozyska­
nego przed sezonem z Leeds 
United za 5 min funtów. Oka­
zję do zmiany wyniku miał Mi- 
chael Owen, ale strzelił obok 
bramki gości. W opałach był 
także bramkarz gospodarzy 
Chris Kirkland, ale w drugim 
kolejnym meczu (poprzednio 
w lidze z Middlesborough) za­
chował czyste konto. Jerzy Du­
dek znowu był tylko rezerwo­
wym. (FIL)

Sąd z urzędu chciał umo­
rzyć sprawę, licząc na to, że 
obie strony porozumieją się 
w kwestii odszkodowania. 
Zmienił jednak decyzję m.in ze 
względu na nową okoliczność, 
która pojawiła się w sprawie, 
czyli poważne obrażenia po­
krzywdzonego i długotrwałą 
rehabilitację. Pokrzywdzony 
zeznał bowiem, że dotychczas 
otrzymał 2,5 tys. zł rekompen­
saty. Tymczasem dwie operacje 
nogi oraz rehabilitacja będą go 
dużo więcej kosztować. Poza 
tym, z powodu urazu może już 
nie wrócić na boisko.

Kamil K. twierdził przed są­
dem, że żałuję tego, co się sta­
ło. Wyjaśniał też, iż nie mógł 
więcej zapłacić koledze, bo 
sam niewiele zarabia. Jego 
obecny pracodawca - Kolporter 
- płaci mu 3,5 tys. zł miesięcz­
nie. Nie ma oszczędności ani 
majątku. Jedyną rzeczą warto­
ściową, jaką posiada, jest samo­
chód. (STRZ)

Waalerengi
Skurczami 

do trzeciej rundy 
Lars Bohinen mówi o bohaterskim 

zrywie Norwegów
Czwartkowe niepowadze- 

j nie piłkarzy Wisły w meczu 
j II rundy Pucharu UEFA z Va- 
I alerengą Oslo może dla kra- 
| kowskiego klubu zrodzić 
| skutki nie tylko w wymiarze 
: sportowym.
| Z trudem przekonani do 
l współpracy z mistrzami Polski 
| sponsorzy nie po to zdecydo- 
| wali się podpisać kontrakty, 
| żeby co kilka miesięcy przeży- 

wać mocne rozczarowania.
I Wiślacy bez powodzenia sztur- 
I mowali bramy Ligi Mistrzów, 
i teoretycznie najsłabszy z po- 
I tencjalnych rywali Anderlecht 
| Bruksela okazał się o klasę 
I lepszym zespołem.

Zwycięstwa w Pucharze 
| UEFA nad holenderskim NEC 
1 Nijmegen, wywalczone z nie 
I małym trudem, przywróciły 
| wiarę, że „Biała Gwiazda’’, 
I choć pozbawiona kilku czoło- 
I wych zawodników - Kamila 
| Kosowskiego, Marcina Kużby, 
j Kału Uchę - może znów coś 
l zwojować w Europie. Tym bur 
| dziej że w przerwie zimowej za- 

: powiadano wzmocnienia.
Vaalerenga wydawała się być 

| drużyną, z którą krakowianie

PŁ1
...

Wszystko jasne - Wisła puchary ma z głowy
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Trzy zdania zza słupka

Przyjazny berek
Drużyna Wisły sprawiła wszystkim niespodziankę i zamiast w | 

i piłkę nożną zaproponowała Norwegom grę w berka kucanego. | 
| Okazało się, że podjęli oni tę zabawę, a nawet okazali się w niej | 
I lepsi. Martwić się jednak nie ma czym - po pierwsze, taki jest l 
jj sport, po drugie zaś, w okresie przedświątecznym należą się | 

bliźnim jakieś podarunki, szczególnie gościom.
TOMASZ DOMALEWSKI

Fot. Michał Klag

Marek Koźmiński (udziałowiec Górnika Zabrze, były 
reprezentant Polski): - Drużyna norweska broniła się umiejętnie 
od samego początku meczu. Wiedziała, na co ją stać, grała fizy­
cznie, dużo pressingu, podwajanie w kryciu i doprowadziła do gry 
szarpanej, która Wiśle nie odpowiadała. Ale też Wisła nie zrobiła 
niczego, by było inaczej, raziła brakiem pomysłu. Wrzuciła wiele 
wysokich piłek na pole karne, co przy rosłych obrońcach Vaalerengi 
nie miało sensu. Powinniśmy znaleźć się w trzeciej rundzie, a nie 
zasłużyliśmy. Norwegowie też nie całkiem zasłużyli na awans, ale 
nie można powiedzieć, by zrobili to ze szczęściem.

Rzuty karne są loterią. Najwięksi specjaliści w nich zawodzą. 
Moja dygresja jest taka: piłkę do rzutu karnego ustawia się ręką, 
a nie nogą! (MARO)
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Gdzie odejdzie Rasiak?
400 tys. dla piłkarzy, samochód dla trenera Groclinu Dyskobolii 

za wyeliminowanie Manchesteru City
W przypływie euforii po 

czwartkowym awansie do III 
rundy PUEFA właściciel 
Groclinu Dyskobolii Zbi­
gniew Drzymała ufundował 
trenerowi Duszanowi Radol- 
skiemu samochód, a piłka­
rzom zwiększył obiecaną 
premię z 300 tysięcy do 
400 tysięcy złotych brutto.

- To nagroda do podziału, 
wyliczyłem, że na rękę dostanę 
około 14 tysięcy złotych. Będzie 
na ciekawe niespodzianki pod 
choinkę dla rodziny, bo to za 
mała kwota, by ją odkładać 
- powiedział „Dziennikowi” 
Grzegorz Rasiak, któremu na 
mecz z Manchesterem City zdję­
to gips z prawej ręki, ale dzisiaj 
na nowo zostanie on założony, 
gdyż złamana trzecia kość śród- 
ręcza jeszcze się nie zrosła.

Bardzo prawdopodobne, że 
Rasiak nie zagra w trzeciej 

nie powinni mieć problemów. 
Ale już mecz w Oslo okazał śię 
trudnym egzaminem. To tam, 
na stadionie Ullevaal, Wisła sa­
ma postawiła się w trudnej sytu­
acji, osiągając tylko pozornie ko­
rzystny bezbramkowy remis.

Przed rewanżem trener Hen­
ryk Kasperczak po raz kolejny 
ganił dziennikarzy za niedoce­
nianie przeciwnika. Szkoda, że 
jako wytrawny fachowiec nie 
znalazł recepty na taktykę 
przygotowaną przez Kjetila 
Rekdala, którą wielokrotny re­
prezentant Norwegii, wciąż 
jeszcze czynny piłkarz, osobi­
ście realizował na boisku, ma­
jąc świetne wsparcie młod­
szych partnerów.

Przecież dla nikogo nie by­
ło tajemnicą, tym bardziej dla 
Henryka Kasperczaka, że Va- 
alerenga będzie się w Krako­
wie bronić z żelazną konse­
kwencją. I rzeczywiście, robiła 
to dobrze i mądrze. Jeśli ma 
się jednak wysokie aspiracje, 
a tych mistrzom Polski prze­
cież nie brakuje, trzeba po pro­
stu znaleźć skuteczny sposób 
na taką grę. Nic więcej.

JERZY SASORSKI

rundzie Pucharu UEFA w bar­
wach Groclinu Dyskobolii. 
Dzisiaj do Grodziska Wielko­
polskiego przyjeżdża jego me­
nedżer, Włodzimierz Lubań- 
ski, na rozmowy z Drzymałą 
w sprawie transferu tego na­
pastnika.

W czwartek właściciel klu­
bu z Grodziska Wlkp. zapew­
nił, że nie będzie zimą wy­
przedaży zawodników. Jednak 
kontrakt Rasiaka wygasa już 
w czerwcu przyszłego roku 
i po tym terminie mógłby 
odejść za darmo. Rasiak ma 
w kontrakcie klauzulę, w któ­
rej zawarta jest suma odstęp­
nego. Nie chce zdradzić, ile 
dokładnie wynosi, ale wczoraj 
powiedział „Dziennikowi”, że 
jest mniejsza niż milion euro, 
jakie Drzymała żąda za An­
drzeja Niedzielana. - Cena za 
mnie jest niższa, właśnie ze

- Gratulujemy Vaaleren- 
dze awansu. Osiągnęła go 
w mało efektownym stylu, ale 
to chyba nieistotne? - zagad­
nęliśmy „kata” wiślaków, 
34-letniegó Larsa Bohinena.

- Zagraliśmy bardzo defen­
sywnie i przepraszam, że nie 
był to efektowny pokaz futbolu, 
ale naszym rywalem była bar­
dzo dobra drużyna i tylko w ta­
ki sposób mogliśmy coś osią­
gnąć. Mieliśmy kilka okazji 
w pierwszej połowie, a potem 
w dogrywce. Ważny jest efekt 
- zagramy w trzeciej rundzie 
Pucharu UEFA.

- Wykorzystał Pan decydu­
jącego, ostatniego karnego.

- Tak. Po niewykorzysta­
nych przez wiślaków dwóch 
rzutach karnych mieliśmy prze­
wagę. Cieszę się. Nie wiem, czy 
będę nadal grał w piłkę, ale te­
raz mogę ze spokojem zakoń­
czyć karierę.

- Na czym opierała się Wa­
sza taktyka?

- Zaplanowaliśmy, że Wisła 
do nas „przyjdzie". Ustawili­
śmy obronę już na 10 metrze za 
linią środkową. Piłkarze Wisły 
sprawiali wrażenie podenerwo­
wanych, jakby nie byli pewni 
tego, co zamierzają zrobić. Mie­
li piłkę przez jakieś 65 procent 
czasu, lecz tego się spodziewali­
śmy. Szukaliśmy okazji wyłącz­
nie z kontrataków.

- Czy zaskoczyła Pana tak 
słaba gra gospodarzy?

- Nie chcę mówić, że byli 
wyjątkowo słabi. To my bardzo 
umiejętnie się broniliśmy. Wi­
ślacy za rzadko przerzucali pił­
kę ze strony na stronę i nie mo­
gli się doczekać dogodnych po­
zycji. W całym meczu nie stwo­
rzyli choćby jednej doskonałej 

względu na to, że wkrótce wy­
gasa kontrakt. Dlatego pan 
Drzymała jest skłonny sprze­
dać mnie taniej - mówi.

Rasiak uchodzi za piłkarza 
grającego w stylu angielskim 
(świetnie główkuje, znakomi­
cie się zastawia), nic więc 
dziwnego, że wśród potencjal­
nych kupców wymieniany jest 
zespół Premiership - Wolver- 
hampton. Działacze tego klu­
bu obserwowali Rasiaka już 
w Płocku podczas meczu re­
prezentacji z Serbią i Czarno-’ 
górą. Menedżer „Wilków” Da- 
ve Jones szuka napastników, 
gdyż jego drużyna zdobyła 
w lidze najmniej goli - 8. Ze­
spół Wanderers interesuje się 
także Niedzielanem i Łoty­
szem Marisem Verpakovski- 
sem, który strzelił jedyną 
bramkę w pierwszym poje­
dynku barażowym o Euro 

okazji, jedynie kilka „półoka- 
zji".

- Kto w Waszej drużynie 
zasłużył na miano bohatera? 
Bramkarz Bolthof? Może Pan, 
skoro oczekiwał Pan występu 
nie dłuższego niż przez 
45 minut, a grał znacznie 
dłużej?

. - Wszyscy mogą czuć się bo­
haterami. Pokonaliśmy zespół, 
którego nie mielibyśmy prawa 
pokonać, gdyby był w optymal­
nej formie. Byliśmy potwornie 
zmęczeni, ale nie poddaliśmy 
się. Wielu z nas łapały w do­
grywce skurcze, ja grając przez 
godzinę, miałem je po rzutach 
karnych... Dlatego myślę o tym, 
czy nie zakończyć kariery.

- Będziecie świętować po 
powrocie do Oslo?

- Szykuje się mała impreza na 
zakończenie sezonu. Będziemy 
odpoczywać do 5 stycznia. A po­
tem czeka nas niezwykłe, jak na 
norweską piłkę, zadanie: musi- 
my przygotować się do lutowych 
meczów w trzeciej rundzie Pucha­
ru UEFA. Sezon ligowy rozpoczy­
na się dopiero w kwietniu.

Rozmawiał:
MAREK GILARSKI

Liczba Vaalerengi

675 000
Tylu Norwegów obejrza- 

( ło transmisję telewizyjną 
z czwartkowego meczu 
w Krakowie. To ponad 
15 proc, populacji tego kra­
ju. W TVP 2 przebieg zma­
gań wiślaków z Vaalerengą 

i śledziło 4,3 min Polaków.

2004 z Turcją, a w drugim wy­
równującą (na 2-2).

Rasiak już ochłonął po wy­
eliminowaniu MC. - Po meczu 
dyrektor sportowy Groclinu, 
Władysław Kowalik rozlał dla 
nas po lampce szampana i póź­
niej każdy świętował według 
uznania. Niektórzy poszli na 
rynek, gdzie spotkali się wszy­
scy kibice i burmistrz Henryk 
Szymański, ja natomiast woła­
łem wrócić do żony i synka oraz 
teściów, którzy cieszyli się ra­
zem z nami. Oglądnąłem mecz 
Wisły z Vaalerengą i położyłem 
się spać o 23.15 - opowiada pił­
karz, dodając: - Szkoda mi chło­
paków z Krakowa, bo grali ofen­
sywnie i napracowali się, by 
awansować. Niestety, trafili na 
rywala, który bronił się całą 
drużyną. Nasz mecz z Manche­
sterem był bardziej wyrównany.

KRZYSZTOF KAWA
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Pierwszy konkurs o PŚ dla Matti Hautamaeki

Małysz wskoczył na podium 10 Asów Małopolski

Adam Małysz na podium

Bardzo dobrze rozpoczął se­
zon 2003/2004 Adam Małysz, 
w pierwszym konkursie w fiń­
skim Kuusamo był, podobnie 
jak przed rokiem, drugi. Wy­
grał w wielkim stylu Fin Matti 
Hautamaeki, a na podium sta­
nął jeszcze drugi jego rodak 
Veli-Matti Lindstroem, rekor­
dzista skoczni.

Po 1. serii prowadził znako­
mitym skokiem Matti Hautama­
eki, który poszybował zdecydo­
wanie najdalej na 139 m (naj­
dłuższy skok w konkursie). Wy­
przedzał zajmujących ex aeąuo 
2. miejsce Fina Ahonena (133,5 
m) i Norwega Ljoekelsoeya (też

. Fot. PAP/EPA

nie lepszy skok niż w pierwszej 
serii - 134 metry w lepszym sty­
lu (noty 18,5 - 19 pkt). Polak ob­
jął prowadzenie i czekał, co zro­
bią rywale.

Romoeren zaliczył tylko 
115,5, Ljoekelsoey skoczył jesz­
cze krócej (111) i obaj nie prze­
skoczyli Polaka. Trzecie miejsce 
Małysza było już pewne.

Na górze zostali dwaj Fino­
wie. Ahonen miał pecha, dostał 
podmuch wiatru i ratując się 
przed upadkiem lądował na 
84 metrze! Spad! aż na 23. miej­
sce!

I ostatni skoczek - Matti Hau­
tamaeki, znowu piękny, spokoj­

ny, daleki lot na 133,5 metra 
i wiadome było, że musi wygrać.

Fin zwyciężył z przewagą 
14,7 pkt nad Adamem. To jego 
7. wygrana w PŚ. My cieszymy 
się z drugiej lokaty Małysza, 
który znowu pokazał, że jest 
kozakiem. Atakował skutecznie 
z 5. pozycji. Polski skoczek nie 
jest jeszcze w najwyższej for­
mie, tym bardziej cieszy wysoka 
lokata i 80 punktów do klasyfi­
kacji PŚ.

Konkurs utrudniały podmu­
chy wiatru, odczuło to kilku 
skoczków. Widać, że większość 
zawodników nie ma jeszcze sta­
bilnej formy. Nic dziwnego, to 
początek sezonu, wszyscy mają 
małą liczbę skoków na śniegu. 
W zasadzie tylko M. Hautama­
eki i Małysz skoczyli dwa dale­
kie, równe skoki. Nieźle skakał 
piąty w konkursie Niemiec Han- 
nawald, choć w obu skokach 
przegrał z Małyszem o 15,5 me­
tra. Brawa dla 31-letniego Gold- 
bergera, który był 6. Zawiódł je­
go rodak Widhoelzl, dopiero 30 
(kompletnie zepsuty drugi skok 
62 m), Schmitt był 20.

Południowe kwalifikacje 
(przełożone z czwartku na sku­
tek silnego wiatru) z Polaków 
przebrnął jeszcze tylko Tomi- 
sław Tajner, skacząc 109 m, od­
padli z bardzo krótkimi skokami 
Marcin Bachleda 79,5 m (73. lo­
kata) i Tomasz Pochwała 83 
m (74. miejsce). W konkursie 
skok Tajnera był króciutki - 91 
m, co dało mu 42 miejsce. Kwa­
lifikacji nie przebrnął mistrz 
olimpijski Szwajcar Ammann 
(94 m). (AS)

Plebiscyt „Dziennika Polskiego” 
na najlepszych sportowców regionu w 2003 r. 

Pierwszy głos

133,5 m). Czwarty był kolejny 
Norweg Romoeren (131 m), 
a piąty Małysz. Skok Polaka był 
nieco spóźniony, były w nim 
drobne uchybienia techniczne, 
stąd noty w granicach 18-18,5 
pkt. Powyżej 130 metrów sko­
czyli jeszcze Ingebrigtsen (131), 
Fin Kiuru (130) i Kasai (130,5).

W drugiej serii znakomicie 
skoczył Fin Lindstroem, zajmu­
jący po 1. kolejce dopiero 12. 
miejsce. 135,5 metra przesunęło 
go aż na 3. miejsce. Na podium.

Kiepsko skoczyli Kasai (110), 
Kiuru (100). Małysz miał znacz-

Wyniki
Wyniki konkursu: 1. Matti Hautamaeki (Finlandia) 291,5 pkt 

(139 i 133,5 m); 2. Adam Małysz 277,3 (132 i 134); 3. Veli-Matti 
Lindstrom (Finlandia) 261 (122 i 135,5); 4. Tommy Ingebrigtsen 
(Norwegia) 257,4 (131 i 124,5); 5. Sven Hannawald (Niemcy) 
246,9 (126,5 i 124); 6. Andreas Goldberger (Austria) 244,9 (121 
i 127); 7. Bjoern Einar Romoeren (Norwegia) 242,2 (131 i 115,5); 
8. Peter Zonta (Słowenia) 241,1 (124 i 120); 9. Thomas Morgen­
stern (Austria) 239,8 (125 i 121): 10. Roar Ljoekelsoey (Norwe­
gia) 238,6 (133,5 i 111), 42. Tomisław Tajner 51,8 (91)

Klasyfikacja generalna: 1. Hautamaeki 100 pkt; 2. Małysz 80; 
3. Lindstroem 60; 4. Ingebrigtsen 50; 5. Hannawald 45; 6. Gold­
berger 40; 7. Romoeren 36; 8. Zonta 32; 9. Morgenstern 29; 10. 
Ljoekelsoey 26. Dziś drugi konkurs.

Zwycięzca
Trafiłem w próg

Matti Hautamaeki ma lat 
22, urodził się w Kuopio, jest 
żołnierzem. Ma w dorobku 
dwa srebrne medale na igrzy­
skach w Salt Lakę City (indywi­
dualnie na K 120 i w drużynie), 
jest też drużynowym mistrzem 
świata z Val di Fiemme 2003, 
srebrnym z Lahti 2001. Wczoraj 
w PŚ wygrał po raz 6. Jest re­
kordzistą świata w lotach - 231 
m w Planicy.

- Ta wygrana sprawia mi du­
żo satysfakcji, bo na treningach 
wcale nie byłem najlepszy. Ale 
w obu skokach dobrze trafiłem 
w próg, trafiłem na dobre wa­
runki atmosferyczne. (AS)

Radosny Adam Małysz

Pomógł e-mail od Izy!
Adam Małysz po konkursie nie krył radości: - Na trenin- | 

| gach poniedziałkowym i wtorkowym skakałem różnie, | 
I w „kratkę”. Szlag mnie nawet trafiał, 'że inni skoczą tak do-1 
Ibrze, a ja źle. Posłałem e-maila do Izy, dostałem odpowiedź | 
| - Adam, nie przejmuj się innymi, skacz swoje, będzie dobrze. I 
I Jej słowa bardzo mnie zmobilizowały.

Udał mi się świetny skok w serii próbnej na 141,5 m. To był | 
| idealny skok. W konkursie już tak dobrze nie skoczyłem, j 
l pierwszy skok był mocno spóźniony, trenerzy mówią, żel 
| o 40 cm. Byłem bardzo zadowolony, że mimo to udało mi się | 
wylądować daleko na 132 m. Drugi skok był lepszy, choć też. 

I minimalnie spóźniony.
Dzisiejszy konkurs był po części loterią z uwagi na zmienny | 

wiatr, Uważam jednak, że krótkie skoki Ahonena i Widhoelzla l 
w drugich seriach to były wypadki przy pracy. Oni będą bardzo l 

i groźni w tym sezonie.
(AS) |

J

Trener Apoloniusz Tajner komentuje dla „Dziennika”

Jasełka na skoczni

Rozpoczęliśmy nasz do- 
; roczny plebiscyt na najlep- 
| szych sportowców naszego re- 
| gionu. Mamy już pierwszy 
| głos. Złożył go rektor Akade- 
- mii Wychowania Fizycznego 
| w Krakowie prof. Marian Bu- 
| kowiec. Oto Jego dziesiątka 
| asów:

1. R. Korzeniowski
2. Waleriańczyk
3. Oleksy
4. Wieczorek
5. Pawlikowska
6. Urbaś
7. Nowak
8. Miczek-Sekuła
9. D. i M. Siudkowie

: 10. Żurawski
| - Na mej liście są rutyniarze

sportu, ale też przedstawiciele 
| młodszych pokoleń - mówi rek- 
Itor Marian Bukowiec. - Cieszy,

PIOTR BANIA (Cracovia) - piłka nożna. Ka- 
| pitan zespołu, awans do II ligi, lider 
| strzelców z 11 golami.

MARCIN BASZCZYŃSKI (Wisła Kra- 
; ków) - piłka nożna. Mistrz Polski, 
| zdobywca Pucharu Polski, reprezen- 
f tant kraju.

KRZYSZTOF BIERYT (Start Nowy Sącz) - 
: kajakarstwo górskie, 5. miejsce w kanadyj- 
| kach jedynkach w MŚ w slalomie kaja­
li kowym.

TADEUSZ BEAŻUSIAK (Automobilklub Kra- 
| kowski) - trial motocyklowy. Wicemistrz 
| świata juniorów, wicemistrz Europy se- 
1 niorów.

TOMASZ CZOPIK - ŁUKASZ WROŃSKI (Au- 
I tomobilkluh Krakowski) - rajdy samochodowe. 
I Mistrzowie Polski.

TOMASZ FRANKOWSKI (Wisła Kraków) 
| - piłka nożna. Mistrz Polski, zdobywca 
I Pucharu Polski.

ARKADIUSZ GŁOWACKI (Wisła Kra- 
I ków) - piłka nożna. Mistrz Polski, 
I zdobywca Pucharu Polski, reprezen­

tant kraju.
I TOMASZ JAWORSKI (Dwory Unia Oświę- 
|| cim) - hokej. Bramkarz mistrza Polski, 
ii podpora reprezentacji.
| JANUSZ KOŁODZIEJ (Unia Tarnów) - żu­
li żel. Na mistrzostwach Europy juniorów 
| zdobył srebrny medal. W kraju z „jaskół­
ki kami” awansował do ekstraligi.

PAWEŁ KORZENIOWSKI (Dwory Unia 
[ Oświęcim) - pływanie. 18-letni zawodnik 
| zdobył już kwalifikację olimpijską. 
| 8. miejsce w MŚ seniorów w Barcelo- 
iii nie.

ROBERT KORZENIOWSKI (Elitę Cale Wa- 
i wel) - lekkoatletyka. Mistrz świata w cho- 
|| dzie na 50 km, zwycięzca I Grand Prix 
I IAAF w chodzie

KARINA LIPIARSKA (Kmita Zabierzów) 
i - łucznictwo. Zdobyła drużynowe mi­
ii strzostwo świata juniorek oraz srebrny 
ii medal drużynowych mistrzostw Polski 
ii z koleżankami z Kmity.

SEBASTIAN ŁABUZ (Dwory Unia Oświę- 
| cim, obecnie Wojas Podhale) - hokej. 
| Mistrz Polski z Dworami, reprezentant 
I kraju.
I JAROSŁAW MICZEK, WOJCIECH SEKUŁA 

(AZS AWF Kraków) - kajakarstwo górskie.
i’ Brązowy medal MŚ w drużynie C-2x3.

MARCIN NOWAK (AZS AWF Kraków) - lek­
koatletyka. Finalista MŚ w sztafecie 
4x100 m - 6. miejsce. Halowy mistrz 

|| Polski na 60 m
PAWEŁ NOWAK (Cracoyial - piłka nożna. 

I Podpora Cracovii, awans z drużyną 
| do II ligi.

TOMASZ OLEKSY (Tarnoyia) - wspinaczka 
sportowa. Zdobył wicemistrzostwo świata

że młodzi szturmują medalowe 
pozycje. Niemniej listę otwiera 
znakomity od wielu lat, mistrz 
świata w chodzie Robert Korze­
niowski. Tomasz Waleriańczyk 
to z kolei rewelacja sezonu, sko­
czył wzwyż najwyżej na świę­
cie. Teraz zapisał się na AWF 
i chce kontynuować te studia 
obok rozpoczętych już na AGH. 
To bardzo ambitne zadanie. 
Studentami krakowskiej AWF 
są też sprinterzy, finaliści MŚ 
Marcin Nowak i Marcin Urbaś, 
oraz brązowi kajakarze górscy 
Jarosław Miczek i Wojciech Se­
kuła, a także małżeństwo Siud- 
ków. Skończył naszą uczelnię 
i jest magistrem wf. Tomasz 
Oleksy. Doceniam jego sukcesy, 
jak i to, że wspinaczka staje się 
bardzo popularną dyscypliną 
wśród młodzieży.

Nasi kandydaci

w konkurencji na czas i brązowy medal 
w bulderach.

EWA PAWLIKOWSKA (YMCA Kraków) - ka­
rate kyokushin. Mistrzyni świata (już po 
raz trzeci), brązowa medalistka ME, mi­
strzyni Polski.

JOANNA SAKOWICZ (Wawel Kraków) - te­
nis. Mistrzyni Polski w grze pojedynczej 
seniorek, srebrna medalista drużyno­
wych mistrzostw Europy

DOROTA i MARIUSZ SIUDKOWIE (Dwory Unia 
Oświęcim)- łyżwiarstwo figurowe. 4. para w mi­
strzostwach Europy, 7. w mistrzostwach 
świata, 5. miejsce w cyklu Grand Prix.

JOANNA SKAMLA (Choy Lee Ful Polska 
- Kraków) - kung-lu. Wicemistrzyni świa­
ta w wushu (chińska nazwa kung-fu) 
w kat. 70 kg.

MICHAŁ SOBIERAJ (AZS AWF Kraków) 
- szermierka. Czwarty drużynowo na MŚ 
w szpadzie, 14. m. w mistrzostwach Eu­
ropy indywidualnie.

MIROSŁAW SZYMKOWIAK (Wisła Kraków) 
- piłka nożna. Mistrz Polski, zdobywca Pu­
charu Polski, reprezentant kraju.

ŁUKASZ SZYWAŁA - bilard artystyczny.
Mistrż świata w dyscyplinie „draw

Publikujemy obok pomocni­
czą listę 30 osób (w tym trzech 
par), aby zorientować się w do­
konaniach małopolskiego spor­
tu. Nie oznacza to, iż głosować 
należy tylko na sportowców 
z tej grupy, można też przysy­
łać inne kandydatury. Wszyst­
kie będą brane pod uwagę. 
Wśród głosujących rozlosuje­
my atrakcyjne nagrody sprzętu 
rtv i agd.

Głosować należy tylko na ory­
ginalnych kuponach, wyciętych 
z „Dziennika Polskiego”. Nadsy­
łamy je (w dowolnej liczbie) do 
redakcji do 22 grudnia (decyduje 
data stempla pocztowego) z do­
piskiem na kopercie: 10 Asów. 
Za 1. miejsce na liście sportowiec 
otrzymuje 10 pkt, za drugie 9 itd.

Ogłoszenie wyników nastą­
pi 9 stycznia 2004 r. (JOT)

shots", 5. miejsce w US Open, mistrz 
USA w dyscyplinie „jump shots”.

MARCIN URBAŚ (AZS AWF Kraków) - lekko­
atletyka. Finalista MŚ w sztafecie 4x100 
m - 6. miejsce. Halowy mistrz Polski na 
200 m, wicemistrz Polski na 200 m.

ALEKSANDER WALERIAŃCZYK (Elitę Cale 
Wawel Kraków) - lekkoatletyka. Młodzieżo­
wy mistrz Europy w skoku wzwyż, 
mistrz Polski, posiadacz najlepszego 
wyniku na świecie.

KRZYSZTOF WIECZOREK (Aeroklub Kra­
kowski) - sport samolotowy. Indywidualny 
mistrz i drużynowy wicemistrz Europy, 
wicemistrz Polski.

BARBARA WÓJCICKA (Błękitni Roleski Tar­
nów) - jurto. Mistrzyni Polski. Na mistrzo­
stwach Europy przegrała dopiero walkę 
o brązowy medal.

PAWEŁ ZYGMUNT (Erbet Krynica Nowy 
Sącz) - łyżwiarstwo szybkie. Zdobył brą­
zowy medal wielobojowych mi­
strzostw Europy na 5000 m, był tak­
że 4. na 5000 m i 8. na 10000 
m podczas mistrzostw świata.

MACIEJ ŻURAWSKI (Wisła Kraków) - piłka 
nożna. Mistrz Polski, zdobywca Pucharu 
Polski, reprezentant kraju, król strzel­
ców rundy jesiennej.

DZIENNIKPOLSKI
ow
ałopolski 2003

Imię i nazwisko

Adres

10 pkt

4 pkt

9 pkt

8 pkt

7 pkt

6 pkt

5 pkt

3 pkt

2 pkt

1.

9.

O,

- To był bardzo trudny dla zawodników 
konkurs. Na skoczni działy się... jasełka. Zaraz 
po wyjściu z progu do 40 metra mocno wiało 
z tyłu, czasami do 5 metrów na sekundę. Potem 
zawodnicy wpadali w ciszę albo nawet w lekki 
przedni wiatr. Nie wszyscy potrafili sobie z tym 
poradzić, z tym wietrznym kołowrotkiem, np. 
świetny Austriak Widhoelzl lądował na... 
62 m. Także nasza młodzież - mój syn Tonio

w konkursie, Bachleda i Pochwała w kwalifika­
cjach.

Adam pierwszy skok nieco spóźnił o jakieś 
40 cm. Jeśli mimo to skoczył 132 m, to oznacza, 
że jest naprawdę dobry. W drugiej serii miał bar­
dzo dobry skok na 134 m, idealnie wylądował, 
nie wiem,' dlaczego nie dostał wyższych ocen. 
Hautamaeki był poza konkurencją, trafił na do­
bre warunki, potrafił to wykorzystać. (AS)

1 pkt

sponsor plebiscytu

PROYIDENT
POLSKA

Prosimy o czytelne wypełnienie kuponu i przesłanie go do 22 grudnia 
2003 r. (decyduje data stempla pocztowego) na adres: „Dziennik 
Polski", ul. Wielopole 1, 31-072 Kraków, z dopiskiem „10 Asów". 
Nadesłanie wypełnionego kuponu jest równoznaczne z wyrażeniem 
zgodyna przetwarzanie danych osobowych dla potrzeb plebiscytu.

sponsor plebiscytu PROV1DENT
POLSKA
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Gra pozorów
Wielka Brytania 
1992
Dramat

Na dobre i na złe
Polska 
2003 
Serial obyczajowy

24 godziny
USA
2002
Serial sensacyjny

Dzień zagłady
USA 
2000 
Film sensacyjny

Niesforna Zuzia
USA
1991
Komedia

Dekalog
Polska 
1988-
Film psychologiczny

iS®'

POLONU

22.20

6.30 Moda na sukces
6.50 Europa bez miedzy

•7.40 Papirus
8.0 5 W cztery oczy
8.35 W świecie mitów
9.20 Lippy i Messy
9.25 Teleranek
9.55 Gamebox

10.25 Od przedszkola 
do Opola

10.55 Myślisz o kimś?
- Wybierz teledysk!

11.25 Od A do zdrowia
- poradnik medyczny

12.0 0 Anioł Pański
- transmisja

12.15 Książki na jesień
- magazyn kulturalny

12.25 Tydzień
- aktualności

13.00 Wiadomości
13.10 Co Pani na to?
13.40 Kochamy polskie 

seriale - teleturniej
14.10 Niespotykanie 

spokojny człowiek 
- komedia, Polska 
1975, reż. Stanisław 
Bareja, wyk. Janusz 
Kłosiński

15.10 Niczyj Stan Borys
15.40 Goryl - film 

dokumentalny
16.30 Trop sekret

- magazyn
17.00 Teleexpress
17.20 Sportowy Express
17.25 Dziennik 

telewizyjny - program 
rozrywkowy

17.35 Śmiechu warte
- program rozrywkowy

18.05 Lokatorzy: Strach 
ma wielkie oczy - serial

18.30 Jaka to melodia?
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości, 

sport, pogoda

20.10 Tak czy nie?
- podsumowanie 
głosowania

20.15 Tak czy nie? (7) 
- serial obyczajowy 
(Polska, 2003), 
reż. Ryszard Bugajski, 
wyk.: Bogusław Linda, 
Krzysztof Globisz

21.15 Spełniamy 
marzenia - program 
rozrywkowy

21.50 Ballada o lekkim 
zabarwieniu erotycznym 
- telenowela dok.

22.20 Gra pozorów
- dramat (Wielka Brytania, 
1992), reż. Neli Jordan, 
wyk.: Stephen Rea, 
Forest Whitaker, 
Miranda Richardson 
Fergus, członek IRA, 
pilnował więzionego przez 
organizację angielskiego 
żołnierza. Więzień i straż­
om zaprzyjaźnili się.
p° śmierci Anglika Fergus 
Postanawia odszukać 
jego dziewczynę, Dii.

9-15 List - dramat 
(Polska/Bośnia 
i Hercegowina, 2001)

16.00

7.00 Białe tango (5)
- serial obyczajowy

7.55 Słowo na niedzielę
8.00 M jak miłość (155) 

- serial obyczajowy
8.50 Nie tylko dla 

komandosów
9.20 Muzyka Meksyku

10.00 Złota 
dwunastka oper

10.15 Tajemnice 
Wielkiego Muru

11.15 Podróże kulinarne 
Roberta Makłowicza

11.45 XI Międzynarodowy 
Festiwal Sztuki Autorów 
Zdjęć Filmowych 
Camerimage 2003

11.55 Pan Hobbs jedzie 
na wakacje - komedia

14.00 Familiada
14.30 Złotopolscy (548)

- telenowela
15.00 Bezludna wyspa
16.00 Na dobre i na złe 

(157) - serial obycza­
jowy (Polska, 2003), 
reż. Maciej Pieprzyca, 
wyk. Artur Żmijewski, 
Małgorzata Foremniak 
Mareczek wciąż nie da je 
znaku życia. Agnieszka 
chce zamieszkać z 
Tomkiem i Igorem. Jakub 
i Tomek udzielają pomocy 
rannym w wypadku.

17.00 Święta wojna: 
Śląski krupnioker 
- serial komediowy

17.30 7 dni świat
- program publicyst.

18.00 Program lokalny 
18.30 Panorama, pogoda 
19.05 Losowanie finałów 

Mistrzostw Europy 
w piłce nożnej - relacja

19.35 Tylko futbo.l
- magazyn sportowy

20.00
20.00 Rozpacz szpiega: 

Kabareton Stanisława 
Tyma - 39,. Studencki 
Festiwal Piosenki 
- program artystyczny

20.55 Tylko tato
- telenowela dok.

21.30 Anna Dymna
- spotkajmy się
- magazyn

22.00 Panorama 
22.20 Sport-telegram 
22.30 Pogoda
22.35 Losowanie audiotele 
22.40 Borys Godunow

- dramat (Francja/ 
Hiszpania/Jugosławia, 
1989), reż. Andrzej 
Żuławski, wyk.: 
Ruggero Raimondi, 
Kenneth Riegel, 
Galina Wiszniewska 
Borys Godunow sprawuje 
w/adzę w imieniu 
upośledzonego syna 
Iwana Groźnego, Fiodora, 
a po zamordowaniu 
9-ietniego Dymitra 
obejmuje tron. Niedługo 
jednak stanie wobec 
pretensji Dymitra 
Samozwańca.

21.40

6.0 0 Mop Man
7.00 4x4
7.30 Ręce, które leczą
8.0 0 Lochy i smoki (5)

- serial animowany
8.30 Piesek Poochini 

(19) - serial animowany 
(USA, 2000)

9.00 Hugo
9.30 Poplista

10.25 Słoneczny patrol 
(10) - serial 
przygodowy (USA, 
1996-1997)

11.25 Podaruj 
dzieciom słońce

11.35 Młody Indiana 
Jones: Jastrzębie 
atakują - film 
przygodowy, USA

13.40 Nędznicy (1)
- dramat (Francja/ 
Włochy/Hiszpania, 1999), 
reż. Josee Dayan, 
wyk. Gerard Depardieu 
Po 20 latach spędzonych 
w więzieniu Jean Valjean 
odzyskuje wolność. Chce 
żyć uczciwie i zgodnie 
z prawem. Jednak szef 
policji Javert uważa, że 
Jean resztę życia powinien 
spędzić w odosobnieniu.

15.35 Podaruj 
dzieciom słońce

15.45 Informacje
16.0 0 Prognoza pogody
16.0 5 Buffy, postrach 

wampirów (24) 
- serial przygodowy

17.0 0 Z kamerą wśród ludzi 
17.55 Rodzina zastępcza: 

Fizyczne problemy 
(152) - serial 
komediowy

18.30 Informacje, sport 
19.00 Prognoza pogody 
19.05 Uwaga hotel

20.00
20.05 Idol - program 

rozrywkowy
21.30 Studio Lotto
21.40 24 godziny - serial 

sensacyjny (USA, 
2002), wyk.: Kiefer 
Sutherland, Elisha 
Cuthbert, Leslie Hope 
Rickzostaje ranny 
podczas strzelaniny.
Ga ines jest wściekły na 
Kevina, nie dość, że ten 
przywiózł Jacka do 
bazy, to jeszcze dał mu 
uciec. Nakazuje swoim 
ludziom odszukać 
kobiety i Jacka.

22.35 Idol - wyniki
- program rozrywkowy

22.55 Kuba Wojewódzki: 
Goście: Anita Lipnicka, 
Krzysztof Jackowski, 
John Porter - talk show 

0.00 Raport specjalny
- reportaż

0.30 Buffy, postrach 
wampirów - serial 
przygodowy (USA, 
1997), wyk. Sarah 
Michelle Gellar

1.25 Siatkówka 
mężczyzn -1 liga

14.40 00.05

6.10 Magazyn golfowy
6.40 Kinomaniak
7.10 Przygody Sindbada 

Żeglarza (43) - serial
8.10 Droga do Avonlea 
(13)-serial

9.10 W Prosiaczkowie 
(12) - serial animowany

9.40 Hoboczaki (86)
- serial dla dzieci

10.10 Argentyńczyk 
w Nowym Jorku 
- dramat obyczajowy, 
Argentyna 1998

12.00 Kinomaniak
12.30 Modna moda 

Program przełamuje 
konwenanse 
i stereotypy 
dotyczące mody.

13.00 KOT, czyli Ktoś 
Ogromnie Tajemniczy

14.00 Przygody Sindbada 
Żeglarza (44) - serial 
przygodowy

15.00 Koszykówka: 
Idea Śląsk Wrocław 
- Astoria Bydgoszcz

17.00 Rozbitkowie (13)
- serial przygodowy

18.00 W ostatniej chwili 
(12) - serial sensacyjny

19.00 Ricky Nelson: 
cena sławy - dokument 
fabularyzowany 
(Kanada/USA, 1999), 
reż. Sturla Gunnarsson, 
wyk.: Gregory Calpakis, 
Jamey Sheridan, Sara 
Botsford
Fabularyzowany dokument 
o idolu wczesnej ery rock 
and roiła Rickym Nelsonie. 
Retrospekcja ukazuje 
zdominowane przez ojca 
dzieciństwo, okres sławy, 
walkę z uzależnieniem 
i próby ratowania kariery.

20.00
21.00 Dziennik
21.20 Informacje sportowe 
21.25 Prognoza pogody 
21.30 Idol ekstra

- program rozrywkowy 
22.00 Drogówka

- magazyn policyjny 
22.30 Dzień zagłady

- film sensacyjny (USA, 
2000), reż. Michael J. 
Sarna, wyk.: JoeLara, 
Udo Kier, Brigitte Nielsen 
W kierunku Ziemi 
zbliża się asteroida.
Przed zderzeniem 
planetę może uratować 
naukowiec, który 
zaprojektował specjalny 
system obronny.
O jego istnieniu dowia­
duje się przywódca 
sekty fanatyków.

0.15 Kaczka po 
pekińsku, czyli strzały 
w operze - komedia 
(Hongkong, 1986), reż. 
HarkTsui, wyk.: Brigitte 
Lin, Cherie Chung

2.15 Reporter - cykl 
reportaży

2.40 VIP - wydarzenia 
i plotki - magazyn

6.20 Telesklep
8.00 Szczenięce lata 

Toma i Jerzego (10) 
- serial animowany

8.25 Rodzinne gniazdo 
- melodramat, Kanada 
1996, reż. Bobby Roth, 
wyk.: Cari Shayne, 
Brigitta Dau

10.15 Zaginiony 
grobowiec - film 
przygodowy, USA 
1997, reż. Jonathan 
Winfrey, wyk.: Stacy 
Keach, Rick Rossovich, 
Brok Pierce, Kimberlee 
Peterson

12.05 Twoja droga 
do gwiazd - program 
rozrywkowy

13.35 Druga twarz
- program rozrywkowy 

14.40 Niesforna Zuzia
- komedia (USA, 
1991), reż. John 
Hughes, wyk.: James 
Belushi, Kelly Lynch 
BiH jest drobnym 
oszustem, a mała Cudy 
Sue jego partnerką, 
specjalistką od 
fingowania stłuczek 
samochodowych. 
Pewnego dnia ofiarą 
ich kolejnego oszustwa 
staje się atrakcyjna 
pani prokurator.

16.45 Ale plama
- program rozrywkowy 

17.15 Usterka - serial 
dokumentalny

17.45 Jak łyse konie: 
Goście: Paulina Holtz 
i Mateusz Damięcki

19.0 0 TVN Fakty
19.25 Sport, pogoda
19.40 Uwaga! - program 

publicystyczny

20.00
20.00 Kasia i Tomek

- serial komediowy 
(Polska, 2003), reż. 
Jurek Bogajewicz, 
wyk.: Joanna Brodzik, 
Paweł Wilczak 
Na meczu hokejowym 
Tomek nie posiada się 
ze szczęścia. Kasia jest 
nieszczęśliwa i znudzona.
W łazience oboje się 
przekomarzają. Tomek 
używa damskich 
kosmetyków.

20.30 Dla ciebie wszystko 
- program rozrywkowy

21.55 Pod napięciem
- talk show

22.25 Superwizjer
- magazyn .

22.55 Nie do wiary
- wydanie specjalne 

23.25 Miasto zbrodni
- serial dokumentalny 

23.55 Ale plama
- program rozrywkowy 

0.25 Nikita (56/96)
- serial kryminalny 
(USA, 1997), wyk.: 
Peta Wilson, Roy 
Dupuis, Alberta Watson 

1.20 Nic straconego

6.50 Przygód kilka...
7.05 Tajemnica szyfru...
7.10 Plastusiowy...
7.25 Książka dla dzieci
7.30 Kurier
7.45 Kronika, pogoda
8.00 U siebie
8.20 Warto wiedzieć
8.30 Kurier, pogoda
8.45 Magazyn medyczny
9.0 5 Teleplotki
9.30 Kurier, pogoda
9.45 Gwiazdy Hollywoodu 

10.10 Szpital Kolby City (7) 
11.00 Witaj, to my
11.30 Kurier, pogoda
11.45 Tam tam
12.15 To jest temat
12.30 Kurier, pogoda
12.45 Portrety

13.0 5 Arena kultury
13.30 Rola
13.45 Młodzież kontra
14.30 Kurier
14.35 Odcienie sukcesu
15.0 0 Sprawa na dziś (11)
15.30 Kurier, pogoda
15.45 Magazyn 

motoryzacyjny
16.0 5 Warto wiedzieć
16.10 Kronika sportowa
16.30 Kurier, prognoza 

pogody
16.50 Mowa polska
17.15 To jest temat
17.30 Kurier
17.35 Teleplotki
18.0 0 Kronika, pogoda
18.20 Tematy dnia
18.30 Kurier
18.35 Regiony kultury
18.50 Czterdziestolatek 

(10) - serial komediowy 
(Polska, 1974)

19.50 Koszykówka: 
Stary Browar AZS 
Poznań - PZU 
Polfa Pabianice

6.20 Telesklep
8.20 Na osi
8.50 Kawaler do wzięcia 
9.20 Twoja droga 
do gwiazd
9.50 Trele morele
10.50 Tamta gwiazdka 
- film obyczajowy 
(USA, 1994)
12.40 Co za noc
13.10 Północ Południe 
(11) - serial
14.10 Jack i Jili (9) 
- serial
15.10 Kochane 
kłopoty III (1) - serial 
16.10 Agent' 
17.10 Raj na ziemi 
- komedia (USA, 1990) 
19.05 Mortal Kombat 
(12) - serial
20.00 Orzeł wylądował 
- film wojenny (Wielka 
Brytania, 1976) 
Adaptacja znanej 
powieści Jacka 
Higginsa „Orzet 
wylądował” 
o brawurowej akcji 
niemieckich 
komandosów, którzy 
potajemnie lądują 
w małym angielskim 
miasteczku z zamiarem 
porwania Winstona 
Churchilla.
22.45 Prezydencki 
poker II (7) - serial 
23.45 Niebezpieczna 
przyjaźń - film 
sensacyjny (USA, 1992), 
reż. Tom Baker, wyk.: 
Walter Baziak, Kerol 
Rae,Jack Rooney 
1.25 Anioł mojego ojca 
- film obyczajowy 
(Kanada, 1999), 
reż. DavorMarjanovic, 
wyk. Tony Nardi

8.15 Nowe zasady 
polskiej polityki wizowej 
na Wschodzie
8.25 M jak miłość (117) 
9.10 Słowo na niedzielę
9.15 Z kapitańskiego 
salonu
9.30 Simba, król 
zwierząt (52)
9.55 Książki z górnej półki 
10.00 Do góry nogami 
10.30 Zaproszenie
10.50 X Festiwal Kultury 
Polskiej na Łotwie
11.05 Złotopolscy (529) 
12.00 Anioł Pański 
12.20 Niedzielne 
muzykowanie
13.00 Msza święta 
z kościoła Matki Boskiej 
Częstochowskiej 
w Knurowie
14.05 Zaklęty dwór (1) 
15.00 .za odwagę 
i współczucie, nagroda 
im. Jana Karskiego
15.15 Co nam w duszy gra 
16.05 El misionero
17.0 0 Teleexpress
17.20 Sportowy Express 
17.25 Dziennik 
telewizyjny
17.40 M jak miłość(117) 
18.25 Salon lwowski
18.40 Zaproszenie 
19.10 Nowe zasady...
19.15 Noddy .
19.30 Wiadomości 
20.05 Na zdrowie
20.45 Party przy 
świecach - komedia 
(Polska, 1980)
21.40 Jubileusz Zofii 
Nasierowskiej
22.30 Jak niebo nad nami 
- koncert zespołu Wilki 
23.20 Podróż
23.35 Panorama 
0.00 Nowe zasady...

ale kino.'

20.00
20.30 Kurier, pogoda 
20.55 Od niedzieli do 

niedzieli - magazyn
21.20 Bliżej prawa 
21.30 Kurier, pogoda 
21.45 Kronika, pogoda 
22.00 Kronika sportowa 
22.15 Magazyn 

ekologiczny
22.30 Kurier, sport, 

pogoda
23.10 Telekurier - nocą 

0.05 Dekalog IX
- film psychologiczny 
(Polska, 1988), reż. 
Krzysztof Kieślowski, 
wyk. Ewa Błaszczyk, 
Piotr Machalica, 
Artur Barciś
Film jest przekonywu­
jącą opowieścią 
o paradoksalnej 
sytuacji, w której 
zdrada małżeńska 
przyczynia się do 
ponownego scemento- 
wania związku, 
choć nie bez drama­
tycznych perturbacji.

1.10 Osobliwości 
X Muzy: Noc reżyserów 
- film dokumentalny

8.00 Wolę być 
8.35 Nasz człowiek 
w Hawanie - film 
obyczajowy (Wielka 
Brytania, 1959) 
10.25 Zostańcie 
ze mną - film obyczajowy 
(USA, 1986)
11.55 Polowanie 
na grube ryby - komedia 
romantyczna (Wielka 
Brytania, 1997) 
13.50 Za drzwiami 
Actors Studio
14.50 Kochankowie 
- film obyczajowy 
(Francja, 1999), reż. 
Jean-Mąrc Barr 
16.35 Żegnaj laleczko 
- film kryminalny 
(USA, 1975), 
reż. Dick Richards
18.15 Oblicza miłości 
- film obyczajowy 
(Brazylia, 2000), 
reż. Śandra Werneck 
20.00 Wytrawne alei: 
Wszystkie poranki świata 
- dramat (Francja, 
1991), reż. AJain 
Corneau
Fabuła oparta 
na biografiach dwóch 
wielkich muzyków 
barokowych: Sainte 
Colombe'a i Marina 
Marais. Opowieść 
o twórczej pasji, 
czyhających 
na artystów pokusach 
i prawdziwej sztuce.
22.00 Skandalista Larry 
Flynt - film biograficzny 
(USA, 1996), 
reż. Milos Forman 
0.10 Ofiary wojny 
- dramat wojenny 
(USA, 1989), 
reż. Brian De Palma

8.30 Watts - magazyn 
9.00 Puchar Świata 
w Kuusamo: skoki 
na obiekcie K 420 
i sprint-kombinacja 
norweska
10.00 Puchar Świata 
w Kuusamo: bieg 
na dochodzenie mężczyzn 
- biegi narciarskie
11.30 Euro 2004 
w Portugalii: losowanie 
grup Mistrzostw Europy 
- piłka nożna
13.00 Puchar Świata 
w Kuusamo: bieg stylem 
klasycznym - kombinacja 
norweska
13.30 Puchar Świata 
w Kuusamo: K 120 
- skoki narciarskie 
15.00 Mistrzostwa 
Wielkiej Brytanii w Yorku 
-snooker
15.45 Puchar Świata 
w Lakę Placid: 1. ślizg 
czwórek - bobsleje 
16.45 Mistrzostwa 
Wielkiej Brytanii w Yorku 
-snooker
17.45 Puchar Świata 
w Lakę Placid: 2. ślizg 
czwórek - bobsleje 
18.45 Puchar Świata 
w Lakę Louise: 
supergigant mężczyzn 
20.00 Winterpark 
Weekend - magazyn 
20.15 Euro 2004 
w Portugalii: losowanie 
grup Mistrzostw Europy 
21.15 Mistrzostwa 
Wielkiej Brytanii w Yorku: 
finał - snooker
0.00 Wiadomości 
Eurosportu
0.15 Walki zawodowców 
1.15 Wiadomości 
Eurosportu
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Na fali
USA 
1991
Film sensacyjny

6.30 Rok w ogrodzie
- magazyn

7.00 Agrolinia
8.00 Wiadomości
8.10 Pogoda
8.15 Archiwum Żacka
8.35 Ziarno
9.00 Lippy i Messy
9.10 5-10-15
9.35 Legenda Tarzana

10.00 Zorro
10.55 Kolejka - lista 

przebojów
11.20 Podróżnik
11.40 Moda jak pogoda

- magazyn
12.00 Zabawy językiem 

polskim - teleturniej
12.30 Miliard w rozumie

- program rozrywkowy

13.0 0 Wiadomości
13.10 Polska w Białym

Domu - cykl 
publicystyczny

13.25 Psia konspiracja
- film dokumentalny

14.00 Dzieciaki 
do wynajęcia 
- komedia

15.30 Ostatni Zayazd
- Zemsta jest rozkoszą 
bogów - talk show

16.0 0 Między nami
- talk show

16.30 Moda na sukces 
(2071) - telenowela

17.0 0 Teleexpress
17.20 Sportowy Express
17.25 Gość Jedynki
17.40 Plebania (357)
18.10 Puchar Świata 

w skokach narciarskich 
Początek nowego sezonu 
będzie sprawdzianem 
formy najlepszego 
skoczka ostatnich lat
- Adama Małysza.

19.45 Wieczorynka

20.00
20.00 Wiadomości
20.20 Sport, pogoda
20.45 Na fali - film 

sensacyjny (USA, 
1991), reż. Kathryn 
Bigelow, wyk.: Patrick 
Swayze, Keanu Reeves 
John jest agentem FBI.
Biuro federalne wysyła go 
do Los Angeles, gdzie 
czwórka mężczyzn:
- w maskach - podo­
biznach byłych 
prezydentów Reagana, 
Cartera, Nixona i John­
sona - napada na banki.

22.50 Kobieta... - gala 
wielkiej kampanii życia 
- koncert

23.40 Łowca nagród
- film sensacyjny (USA, 
1993), reż. Kurt 
Anderson, wyk.: 
Lorenzo Lamas, Whip 
Hubley, Matthias Hues

1.05 Niesamowite 
przygody Super Dave'a 
- komedia (USA, 
1999), reż. Peter 
MacDonald, wyk.: Bob 
Einstein, Dan Hedaya, 
Gia Carides, Don Lakę

Amok
Polska 
1998 
Dramat

22.40

6.50 Studio urody
7.00 Echa tygodnia
7.30 Spróbujmy razem
8.00 M jak miłość (154)

- serial obyczajowy
8.50 Drapieżcy
9.20 Ojczyzna- 

polszczyzna
9.45 Kręoioła

10.10 Wędrówki 
przyrodnicze

10.40 Flintstonowie
- serial animowany

11.0 5 Animals
11.25 XI Międzynarodowy 

Festiwal Sztuki Autorów 
Zdjęć Filmowych 
Camerimage 2003

11.40 Caddie
- melodramat

13.30 30 ton! - lista, lista 
- magazyn muzyczny

14.00 Familiada
- teleturniej

14.30 Złotopolscy: 
Najciemniej jest pod 
sławojką (547) 
- telenowela
Marta oświadcza 
Duninowi, że chce 
rozwodu z Wieśkiem. 
Mirella odwiedza Kowal­
skiego w pubie, dziękuje 
mu za nowe mieszkanie.
Jemioła prosi Marcysię 
o protekcję u Waldka 
w sprawie masarni.

15.00 Wielka gra
- teleturniej

16.00 Koncert jubileuszowy 
z okazji 70-lecia urodzin 
Krzysztofa Pendereckiego

17.10 Ryzykanci
- program rozrywkowy 

18.00 Program lokalny 
18.30 Panorama, pogoda 
19.10 Władca imperium

zła - film dokumentalny

20.00
20.0 0 Europa da się lubić 

- talk show
21.0 0 Herbatka u Tadka

- program rozrywkowy 
21.50 Słowo na niedzielę 
22.00 Panorama 
22.20 Sport-telegram 
22.28 Pogoda 
22.40 Amok - dramat

(Polska, 1998), reż. 
Natalia Koryncka-Gruz, 
wyk.: Mirosław Baka, 
Rafał Maćkowiak
Rok 1993. Miody 
dziennikarz radiowy 
pracuje nad reportażem 
o giełdzie. Poznaje 
gracza, który proponuje 
mu zainwestowanie 
pieniędzy. Łatwa wygrana 
zachęca do dalszej gry. 

0.25 Prawdziwa historia
Bonnie i Clyde'a - film 
sensacyjny (USA, 1992), 
reż. Gary Hoffman, wyk.: 
Tracey Needham, Dana 
Ashbrook

1.55 Policjanci z Hamelin 
- dramat kryminalny 
(Kanada, 1994), 
reż. Arvi Liimatainen, 
wyk. Ron White

Drapieżca
USĄ/WIk. Bryt./Mek. 
1999
Horror

23.00

6.00 Poplista
7.00 Twój lekarz
7.15 Wystarczy chcieć
7.30 Magazyn redakcji 

programów religijnych
8.00 Ed, Edd i Eddy 

(26) - serial animowany
8.30 Piesek Poochini

(18) - serial animowany 
(USA, 2000)

9.0 0 Hugo
9.30 Mop Man

10.30 Samo życie 
(284, 285, 286, 287) 
- serial obyczajowy 
(Polska, 2003), wyk.: 
Magdalena Kumorek, 
Edyta Olszówka

12.30 Czarny pies, 
ozy biały kot

13.30 Domowa 
kawiarenka

14.0 0 Benny Hill (4)
- serial komediowy

14.30 Najzabawniejsze 
zwierzęta świata

15.0 0 4x4
15.30 Fundacja Polsat
15.45 Informacje
16.0 0 Prognoza pogody
16.10 Niezakazane 

reklamy - program 
rozrywkowy

16.40 Idol ekstra
- program rozrywkowy 

17.30 Boston Public (35)
- serial obyczajowy (USA, 
2001), wyk.: Jessalyn 
Gilsig, Chi McBride 
Max Warner, chory na 
raka uczeń Harriego, trafia 
do szpitala. Jedyną szansą 
uratowania jest szybkie 
znalezienie dawcy szpiku.

18.30 Informacje, sport 
19.00 Prognoza pogody 
19.05 Rosyjska ruletka

- teleturniej

20.00
20.0 0 Bar - gorące 

krzesła Ili - reality show
21.30 Studio Lotto
21.40 Miodowe lata

- serial komediowy 
(Polska, 2003), reż. 
Maciej Wojtyszko, wyk.: 
Cezary Żak, Artur Barciś

22.35 Bar - wyniki III 
23.00 Drapieżca - horror 

(US/VWIk. Brytania/ 
Meksyk, 1999), reż.
Antonia Bird, wyk.: Guy 
Pearce, Robert Carlyle 
John Boyd, bohater 
wojny amerykańsko- 
meksykańskej, zostaje 
wysłany do posterunku 
w górach. Do fortu trafia 
Colquhoun. Opowiada 
o członkach wyprawy, 
którzy z głodu zaczęli 
jeść mięso towarzyszy.

1.10 Wstrząsy II: wielkie 
larwy wróciły - horror 
(USA, 1995), reż. S.S. 
Wilson, wyk.: Fred 
Ward, Christopher 
Gartin, Helen Shaver

3.10 Eksperyment: 
jasnowidz

4.05 Muzyka na bis

Argentyńczyk 
w Nowym Jorku
Argentyna-1998
Dramat obyczajowy

19.00

6.0 0 VIP - wydarzenia 
i plotki

6.30 V max
7.0 0 Xena, wojownicza 

księżniczka - serial 
przygodowy

8.0 0 W Prosiaczkowie 
(11) - serial animowany

8.30 Artur (71, 72)
- serial animowany

9.30 Hoboczaki (85)
- serial dla dzieci

10.00 Droga do Avonlea 
(13) - serial

11.00 Droga do sławy (4)
- serial obyczajowy

12.0 0 Na topie
- wywiad z...

12.30 Zwariowany świat 
Malcolma (13) - serial

13.0 0 VIP - wydarzenia 
i plotki

13.30 V max
14.0 0 Siatkówka: 

Jastrzębie Borynia 
- Skra Bełchatów

16.0 0 Joker: weterani 
piosenki - talk show 

17.00 Xena, wojownicza 
księżniczka - serial 
przygodowy

18.0 0 Partnerki (13)
- serial komediowy 

19.00 Argentyńczyk
w Nowym Jorku
- dramat obyczajowy 
(Argentyna, 1998), reż. 
Juan Jose Jusid, wyk.: 
Guillermo Francella, 
Natalia Oreiro 
Opowieść o losach 
młodej dziewczyny, 
Veroniki, która wyrusza 
do Nowego Jorku, 
aby w Ameryce 
rozpocząć karierę 
gwiazdy muzyki 
latynoskiej.

20.00
21.00 Dziennik
21.20 Informacje 

sportowe
21.25 Prognoza pogody
21.30 Reporter
22.00 Komenda
22.30 Schwartza pomysły 

na życie - serial 
komediowy

23.00 Diagnoza 
morderstwo - serial 
kryminalny

0.00 Zakład karny III 
-thriller (USA, 1987), 
reż. Jamaa Panaka, 
wyk.: Leon Isaac 
Kennedy, Anthony 
Geary, Steve Astin 
Zawodowy bokser, 
Tao Sweet, niesłusznie 
oskarżony o zabicie 
przeciwnika na 
ringu trafia do więzienia. 
Za kratami dwa 
rywalizujące gangi 
organizują mordercze 
walki bokserskie.
To jedyna szansa 
na przetrwanie.

1.40 To się w głowie 
nie mieści

2.10 Sztukateria

Uniwersalny 
żołnierz III
Kanada 1998
Film SF

23.55

6.0 5 Telesklep
7.45 Szczenięce lata 

Toma i Jerr/ego (7,8, 
9) - serial animowany

9.0 0 Automaniak
- magazyn 
motoryzacyjny

9.30 Tele gra
- teleturniej 

10.30 VIVA Polska!
- program muzyczny 

11.35 Na Wspólnej (192, 
193, 194, 195, 196) 
- serial obyczajowy 
(Polska, 2003), wyk.: 
Tomasz Schimscheiner, 
Grażyna Wolszczak, 
MatyldaDamięcka, 
Michał Tomala, 
Anna Korcz

13.50 Maraton uśmiechu 
- program rozrywkowy

14.20 Dla ciebie wszystko 
W każdym odcinku są 
prezentowane dwie 
historie, materiały filmowe 
ilustrują realizacje zadań. 
Jeśli uczestnikowi uda się 
je wykonać, ktoś mu bliski 
spełni swoje największe 
marzenie.

15.45 Miss World 2003
- ty wybierasz

17.45 Chwila prawdy
- program rozrywkowy 
Trzy rodziny, biorące 
udział w zabawie, mogą 
zdobyć wymarzone 
nagrody. Warunek jest 
jeden - muszą 
prawidłowo wykonać 
zadanie uprzednio 
wyznaczone im przez 
producentów.

19.00 TVN Fakty
19.25 Sport, pogoda
19.40 Uwaga! - program 

publicystyczny

20.00
20.00 Twoja droga 

do gwiazd - program 
rozrywkowy

21.30 Prawdziwa zbrod­
nia - film sensacyjny 

.(USA, 1999), rez. Clint 
Eastwood, wyk.: Clint 
Eastwood, Isaiah 
Washington 
Dociekliwy reporter 
otrzymuje niecodzienne 
zadanie: ma przepro­
wadzić wywiad ze 
skazanym na śmierć 
więźniem.

23.55 Uniwersalny 
żołnierz III - niewyrów- 
nane rachunki - film SF 
(Kanada, 1998), reż. 
Jeff Woolnough, wyk.: 
Matt Battaglia, Roger 
Periard, Juan Chioran 
Były żołnierz i dziennikarka 
telewizyjna gromadzą 
dowody, by ujawnić 
nielegalny projekt 
rządowy. Tajemniczy 
Mentor zamierza 
stworzyć z byłych żołnierzy 
bezwzględnie posłuszną 
armię nadludzi.

1.50 Nic straconego

07 zgłoś się
Polska 
1978
Serial kryminalny

23.10

7.00 Przygód kilka...
7.10 Tajemnica szyfru...
7.20 Plastusiowy...
7.30 Kurier
7.45 Kronika, pogoda
8.00 Wiara i życie
8.20 Warto wiedzieć
8.30 Kurier, pogoda
8.45 Rekomendacje..
9.05 Świat - magazyn
9.30 Kurier, pogoda
9.45 Gwiazdy Hollywoodu

10.10 Rodzina Hartów 
na... (13) -serial

11.0 0 Bądź zdrów!
11.30 Kurier
11.45 Zaśpiewać

w Olsztynie
12.30 Kurier, pogoda
12.45 Kowalski i Schmidt

13.15 Telenowyny
13.30 Koszykówka: 

Czarni Słupsk 
- Polonia Warszawa

15.3 0 Kurier
15.4 5 Podpowiedzi

w plenerze
16.05 Warto wiedzieć 
16.10 Kronika sportowa 
16.30 Kurier, pogoda 
16.45 Młodzież kontra 
17.30 Kurier
17.35 Świat - magazyn 
18.00 Kronika, pogoda 
18.20 Tematy dnia 
18.30 Kurier
18.35 Regiony kultury
18.50 Czterdziestolatek 

(9): Rodzina, czyli obcy 
w domu - serial 
komediowy (Polska, 
1975), reż. Jerzy Gruza, 
wyk.: Andrzej Kopiczyński, 
Anna Seniuk 
Do Karwowskich 
przyjeżdża rodzina Madzi: 
ojciec, brat i bratowa.

19.45 Podwodna Polska

20.00
20.10 Gwiazdy sportu 
20.30 Kurier, pogoda 
20.55 Rozmowy M.F.

Rakowskiego.- wywiad 
21.20 Książka tygodnia 
21.30 Kurier, pogoda 
21.45 Kronika, pogoda 
22.00 Kronika sportowa 
22.15 Magazyn 

motoryzacyjny
22.40 Kurier, sport, 

pogoda
23.10 07 zgłoś się

- serial kryminalny 
(Polska, 1978), reż. 
Krzysztof Szmagier, 
wyk.: Bronisław Cieślak, 
Zdzisław Kozień 
Nieznani sprawcy 
włama wszy się w pociągu 
do wagonu pocztowego, 
kradną pół miliona złotych. 
Okazuje się, że 
konwojenci zostali 
uśpieni środkiem 
nasennym podanym 
w piwie. Borewicz 
prowadzi śledztwo.

0 .20 Całe zdanie 
nieboszczyka 
- serial kryminalny 
(Rosja, 1999)

(teMa

6.0 0 Telesklep
8.0 0 Kto Was tak 
urządził?
8.30 Nastanie wielki 
ogień (1) - serial 
10.30Łamisłówka 
11.30 Nastanie wielki 
ogień (2) - serial 
13.35 Agent 
14.45 Na osi 
15.15 Trele morele 
16.15 Północ Południe 
(11) - serial
17.15 Tamta gwiazdka 
- film obyczajowy (USA, 
1994)
19.05 Kochane 
kłopoty III (1) - serial 
20.00 Najlepszy kumpel 
- komedia (USA, 1981), 
reż. Billy Wilder, wyk.: 
Jack Lemmon, Walter 
Matthau, Paula Prentiss 
Opowieść o płatnym 
mordercy, którego 
nieustanne wysiłki 
w celu usunięcia 
potencjalnej ofiary 
kończą się fiaskiem.
Przyczyną jego 
niepowodzeń są 
nieudaczne próby 
samobójcze sąsiada. 
2 2.15 Twoja droga 
do gwiazd - program 
rozrywkowy
22.45 Elektroniczna 
ruletka - horror (USA, 
1994), reż. John Flynn, 
wyk.: Edward Furiong, 
Frank Langella, 
T. Ryder Smith 
0.40 Orzeł wylądował 
- film wojenny (Wielka 
Brytania, 1976), reż. 
John Sturges, wyk.
Michael Caine
3.15 Prezydencki 
poker II (7)- serial

ale kino/

8.00 Zbyszek - film 
biograficzny (Polska, 
1969) i
9.15 Córeczka tatusia 
9.30 Za drzwiami Actors 
Studio: Ben Kingsley 
10.25 Syreny - komedia 
(USA, 1990) 
12.20 Hotel Sorrento 
- film obyczajowy 
(Australia/Wielka 
Brytania, 1995) 
14.15 Zwierciadło - film 
obyczajowy (Związek 
Radziecki, 1975), reż. 
Andriej Tarkowski 
16.05 Henryk V 
- dramat (Wielka 
Brytania, 1989), reż. 
Kenneth Branagh 
18.25 Cisza nocy - film 
kryminalny (USA, 1982), 
reż. Robert Benton 
20.00 Mój syn fanatyk 
- film obyczajowy (Wielka 
Brytania/Francja, 1997), 
reż. Udayan Prasad, 
wyk. Om Puri 
Pakistańczyk Parvez 
mieszka w Wielkiej 
Brytanii od lat. Jego 
ambicją jest pełna 
asymilacja kulturowa. 
Na „zepsucie" Paneza 
z obrzydzeniem patrzy 
jego syn. Chłopak 
wraca do islamskich 
korzeni.
21.30 Pościg - dramat 
(USA, 1965), 
reż. Arthur Penn
23.45 Ostatni seans!: 
Mary Reilly - horror 
(USA, 1995), reż. 
Stephen Frears 
1.35 Idioci - dramat 
psychologiczny 
(Dania, 1998), 
reż. Lars von Trier

POLONIA

8.00 Wiadomości
8.15 Telewizyjny 
przewodnik po kraju
- para w Polskę
8.35 Ziarno
9.105- 10- 15
9.35 Flipper i Lopaka 
(25) - bajka dla dzieci
10.0 0 Mówi się...
10.20 Ludzie listy piszą
10.40 Podróże kulinarne 
Roberta Makłowicza
11.05 Książki
z górnej półki
11.10 Nowe zasady 
polskiej polityki wizowej 
na Wschodzie
11.20 Klan (750)
12.30 Wideoteka 
dorosłego człowieka
13.10 Rzeka kłamstwa (3)
14.30 Nowe zasady 
polskiej polityki wizowej 
na Wschodzie
14.40 W naszych 
sercach jest Polska
15.00 Nowe zasady 
polskiej polityki wizowej 
na Wschodzie
15.10 Święta wojna (80)
15.35 Zielone kasztany
- film dla młodzieży 
(Polska, 1985)
17.0 0 Teleexpress
17.20 Sportowy Express
17.30 Na dobre i na złe
(146) - serial
18.20 Droga (2)
19.15 Tajemnica 
szyfru Marabuta
19.25 Poznańska 
pyra biesiadna
20.00 Wiadomości
20.35 Rzeka kłamstwa (3)
22.00 Uprowadzenie 
Agaty - film obyczajowy 
(Polska, 1993)
23.15 X Festiwal Kultury 
Polskiej na Łotwie

8.30 Puchar Świata 
wKuusamo: K 120 
-skoki narciarskie, 
kombinacja norweska 
11.00 Puchar Świata 
w Kuusamo: bieg 
na dochodzenie kobiet 
- biegi narciarskie 
12.00 Puchar Świata 
w Kuusamo: biegi 
- kombińacja norweska 
13.30 Liga Mistrzów 
- weekend - magazyn 
piłkarski
14.30 Puchar Świata 
w Kuusamo: eliminacje 
- skoki narciarskie
15.30 Puchar Świata 
w Kuusamo: K 120 
- skoki narciarskie 
18.00 Puchar Świata 
w Lakę Placid: 2. ślizg 
dwójek mężczyzn 
- bobsleje
19.00 Winterpark 
Weekend - magazyn 
19.15 Kierunek Ateny 
19.45 Puchar Świata 
w Park City: slalom 
kobiet - 1. przejazd 
- narciarstwo alpejskie 
20.15 Puchar Świata 
w Lakę Louise: zjazd 
mężczyzn - narciarstwo 
alpejskie
21.30 Puchar Świata 
w Park City: slalom 
kobiet - 2. przejazd 
- narciarstwo alpejskie 
22.15 Watts - magazyn 
sportowy
22.45 YOZ
- Youth OnlyZone 
23.15 YOZ Session 
23.45 Wiadomości 
Eurosportu 
0.00 Mistrzostwa 
Wielkiej Brytanii w Yorku: 
półfinał - snooker
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^Polski Pejzaż Sawk Słowniczek

Tygodniówka
Przyszedł czas na budowanie 

partii ideowej - powiedział w nie­
dzielę sekretarz generalny SLD 
Marek Dyduch na konferencji Ja­
ka Socialdemokracja? Jaka par­
tia?”.

Najważniejsze pytanie powin­
no brzmieć: „Jaka ideologia?”.

*

Przewodniczący Samoobrony 
RP Andrzej Lepper zapowiedział 
w niedzielę w Lublinie, że nie za­
mierza „umierać za Niceę”.

Poczuliśmy ogromną ulgę.

Platforma Obywatelska przeży­
wa oblężenie. Po tym, jak okazało 
się, że partia Jana Rokity wyprze­
dziła w sondażach SLD, chce do 
niej wstąpić wielu polityków.

Jeżeli zbyt wielu pasażerów ob- 
siądzie platformę, nie pociągną jej 
nawet perszerony.

*

56-letni lekarz jednego z wro­
cławskich szpitali, mając podczas 
dyżuru prawie 3 promile alkoholu 
w wydychanym powietrzu, reani­
mował 76-letniego pacjenta.

Wraca wątpliwość starożyt­
nych: kto będzie reanimował re­
animujących.

Krakowski radny Ligi Polskich 
Rodzin, który pod wpływem alko­
holu spowodował kolizję, sam wy­
stąpił w poniedziałek o zawiesze­
nie swojego członkostwa w klubie 
radnych oraz w partii.

Podoba się nam taka forma sa­
moobsługi.

CIEMNIAKI - Ponad 200 osób napisało apel wzywający polski rząd do 
| ustępstw w negocjacjach z Unią Europejską. W wielu gazetach' autorów tego 
| apelu określono mianem „intelektualiści”. Okazuje się, że jeśli'ktoś wydusi 
| z siebie parę zdań na łamach lub wrzeszczy o konieczności zalegalizowania 
3 związków homoseksualnych, zaraz zasługuje na tytuł intelektualisty. Z tego wy­
li nika, że kto jest za tym, aby rząd Millera walczył o wysoką pozycję Polski w po- 
| większonej Unii, a na dodatek nie podobają mu się małżeństwa osób tej samej 
I płci, jest ciemniakiem. Na szczęście, każdy może zadecydować sam, czy woli 
l być intelektualistą czy ciemniakiem.

PERSPEKTYWA - Ze wstępnej informacji wynika, że Bruksela nie przewidu- 
| je dla Polski wyższych stanowisk w administracji Unii Europejskiej. Polacy za- 
| siądą najwyżej na stołkach niższego szczebla. Wprawdzie urzędniczy spór 
I o prawidłowy kształt ogórka już się zakończył, ale niewykluczone, że jest jesz- 
| cze wiele podobnych problemów do rozwiązania. Trochę więc martwi, że nasi 
I nie będą mogli o tym decydować.I

PRAWO - Amerykański Senat ustanowił prawo pozwalające na ukaranie 
I firm, które rozsyłają e-maile reklamowe bez akceptacji posiadacza telefonu. Ka- 
I ra może nawet wynieść 2 min dolarów. A kogo trzeba ukarać w Polsce za zanie- 
| czyszczanie podwórek i klatek schodowych niechcianymi przez nikogo rekla- 
| mowymi drukami?

ŚWIĄTECZNIE - Niedawno wyszło na jaw, że krakowski radny Ligi Polskich 
l Rodzin z kolegami jechał sobie po pijanemu samochodem, powodując wypadek, 
i Gdy wkroczyła policja, nikt już nie siedział za kierownicą, a żaden z trójki pa- 
I sażerów nie chciał się przyznać do prowadzania auta. Może więc Święty Miko- 
l łaj? Wszak przed rokiem pewien poseł SLD też jechał na bani, a policjantom per- 
| swadował, że właśnie jedzie po choinkę.

!: TYLKO - W wielu gazetach i kolorowych czasopismach już dziś przebierają 
| nogami, żeby zaklepać Jolantę Kwaśniewską jako przyszłego prezydenta. Na 
| szczęście, to nie żaden lobbing. To tylko zwykła presja. T.DOM.

Swoje wiem

Do pięciu lat więzienia grozi 
adwokat Renacie H. podejrzanej 
o próbę wyniesienia z aresztu 
w Gdańsku listu od groźnego prze­
stępcy, w którym udzielał on 
świadkom wskazówek dotyczą­
cych zeznań.

Słusznie - albo się jest adwoka­
tem, albo listonoszem.

■ *

Stacjonujący w Iraku żołnierze 
25. Brygady Kawalerii Powietrznej 
w Tomaszowie dostaną świątecz­
ne paczki od swoich rodzin, ale 
ważące maksimum... 40 dekagra- 
mów.

400 gramów dla kawalerzysty? 
Każda oferta poniżej pół basa jest 
obrazą.

*

Dobiegający końca w świecie 
islamskim święty miesiąc rama- 
dan jest okresem postu - ale wie­
lu muzułmanów zamknie go 
z kilkoma dodatkowymi kilogra­
mami wagi - poinformowała pew­
na agencja.

Postpostowa nadwaga?
*

Augusto Pinochet, były dykta­
tor Chile, pod którego krwawymi 
rządami zginęło 3000 osób podej­
rzewanych o komunizm, a kolejne 
tysiące wtrącono do więzień i tor­
turowano, powiedział w ponie­
działek, że zawsze był demokratą 
i nie czuje żalu.

Hiszpańskojęzyczna telewizja 
WDLP-22 w Miami podała, że 
były generał twierdził w wywia­
dzie. iż „był aniołem”, który za­
wsze działał z miłości do swoje­
go kraju.

Być może rzeczywiście był 
aniołem. Śmierci.

łopoty, na jakie nadziała się najbardziej stabilna 
polska partia, czyli PSL (Pieniądz Sam Leci), da­
ją do myślenia. A kłopoty wzięły się z ni mniej, ni 

więcej, ależ bogactwa. A było to tak. PSL w czasach pro­
sperity, gdy pod przywództwem Waldemara Pawlaka 
zwanego WM (Wielkim Niemową) lub PP (Portret Pa­
mięciowy) potrafiło wprowadzić do Sejmu ponad 130 po­
słów, a Senat opanować w jednej trzeciej, , dostało od pań­
stwa za ten sukces bonus w postaci brzęczącego grosiwa. 
Tak to już w naszym państwie jest urządzone, że wejście 
do Sejmu i możliwość bezpośredniego wpływania na lo­
sy i przyszłość kraju nie jest nagrodą-samą w sobie. Sys­
tem jest tak skonstruowany, że bogata w posłów partia 
staje się także partią zasobną w złotówki. A taki UPR 
(ten od Korwin-Mikkego), gdy nie ma poparcia społecz­
nego, nie dostanie także ani grosza. Biedny zatem bied­
nieje, a bogaty się bogaci, tak jak to zwykle jest w kapi­
talizmie. System teoretycznie służyć ma ochronie partii 
przed korupcją, zakładając, że jak się partię zrobi boga­

tą, to jej członkowie nie będą zainteresowani w.kręceniu 
na boku. Że rozumowanie śmieszne? Zgoda, ale ja nie 
o tym, ale o pieniądzach i nieszczęściu PSL.

W ’93 PSL nagle zostało zasypane pieniędzmi. War­
to przypomnieć, że i przed tym rokiem PSL było nie za 
biedne, w końcu z PRL w skarpetkach i za pazuchą 
sporo wyniosło dóbr należących do ojca, czyli ZSL (Za­
wsze Szmal Leci). Nie wiedząc, co zrobić z pieniędzmi, 
ludowcy chytrze wykombinowali, że kupią nierucho­
mości. Co kamienica, to kamienica. Jak pomyśleli, tak 
zrobili. Cieszyli się tymi dobrami do końca stulecia, 
czyli całych 7 lat. Bo potem, gdy nie udało się wprowa­
dzić do parlamentu tylu co poprzednio posłów i sena­
torów, ci, którym się to udało, czyli AWS i SLD razem, 
zmienili zasady gry, mówiąc, że partiom nie wolno 
czerpać zysków z kamienicznictwa. Ludowcy przełknę­
li tę żabę i powołali Fundację Rozwoju, którą zarządza­
li ci sami panowie, którzy rządzili Stronnictwem. Niby 
kruczek prawny jak każdy inny, ale jednak i on nie

przeszedł, co może oznaczać, że nie tylko w parlamen­
cie PSL ma za mało swoich, ale także nie ma wystar­
czającej obsady w PKW i sądach.

Co będzie dalej? Ano, zobaczymy. Coś tam PSL wy­
kombinuje, nie z takich w końcu tarapatów można wy- 
leżć. Albo się przepisze na fundacje wszystko, albo może 
Trybunał Konstytucyjny potwierdzi, że własność, to wła­
sność, a partia ma też do niej prawo. Słowem, PSL nie 
zniknie, proszę się nie denerwować. Uśmiechnięta twarz 
Jarosława Kalinowskiego jeszcze nieraz rozjaśni nam 
z szyby telewizora pochmurne jesienne dni.

Na marginesie tej historii pomyślałem sobie jednak, 
że przyjemnie by było, gdyby partia była grupą osób, któ­
re połączone są wspólnym celem i wspólną wizją przy­
szłości. Tę wizję, nazywaną potem programem, ta grupa 
osób propaguje w sposób zgodny z prawem. Koszty tego 
propagowania pokrywają członkowie grupy. Proste? Ano 
proste. Naiwne? Potwornie!

GRZEGORZ MIECUGOW

KulturałkiiSchadenfreude i beton

Zbłąkane stado dzików przez 
wiele godzin absorbowało uwagę 
niemieckiej policji i licznych 
mieszkańców Bonn.

A niektórzy twierdzą, że po 
Warszawie chodzą niedźwiedzie.

AMK

O
powiem, dlaczego tak postąpiłem. Kiedy decyzją pana prezydenta miasta Kra­
kowa została zwolniona osoba kompetentna, z którą można było przygotować 
festiwal na mój jubileusz, szukaliśmy w tym mieście innego partnera, .który 
by zdołał kontynuować ten mój zamysł, a także zorganizował kolejną edycję festiwa­

lu Beethouena. Filharmonia odmówiła. Moim zdaniem, stchórzyła, bo zapewne nie 
podołałaby problemom organizacyjnym. Zwracaliśmy się też do Centrum Sztuki 
w Krakowie, od samego początku organizującego wspomniany już konkurs, którego 
byłem patronem. Ale ta instytucja też się wycofała i festiwal upadł. Nie miałem inne­
go wyjścia niż skorzystanie z prawa moralnego, bo formalnie zakaz mógłby wprowa­
dzić wydawca moich, utworów. Oświadczyłem, że nie życzę sobie dalszych kontaktów 
ani wykonań mojej muzyki w Filharmonii Krakowskiej. To samo dotyczyło Centrum 
Sztuki. Nie chcieli mi pomóc, więc wycofałem swoje nazwisko i patronat.

P.T. Czytelnicy jako osoby kulturalne, a przecież takie czytają (za co ogromnie 
dziękuję) Kulturałki, już wiedzą, już się domyślają, kto to mówi. I to teraz, po kilku 
miesiącach, kiedy wydawało się, że zbędne emocje opadły. W najnowszym numerze 
„Przeglądu” Krzysztof Penderecki znów powtarza to, co od początku było niepraw­
dą. Ale jest i nowy wątek. W kontekście pytania o ew. przywrócenie imienia kompo­
zytora Międzynarodowemu Konkursowi Współczesnej Muzyki Kameralnej organi­
zowanemu przez Instytut Sztuki (a nie Centrum!) kompozytor mówi: Myślę jednak, 
że powrotów nie ma. Nie wyobrażam sobie tego, zwłaszcza że organizowana przeciw­
ko mnie nagonka ludzi związanych z centrum trwała kilka miesięcy. I wszyscy na tym 
stracili, oprócz mnie. W związku z tym, co się stało w Krakowie, wszystkie większe 
miasta w Polsce się obudziły, zorganizowały obchody, koncerty, także w wielu miej­
scach na całym świecie są festiwale. Trwać to będzie do końca bieżącego roku w War­
szawie, Poznaniu, Katowicach, Wrocławiu, Białymstoku itd. Wszędzie moja muzyka 
jest grana i podejrzewam, że gdyby nie ta przykra sprawa, zainteresowanie nią było­
by mniejsze. Mam więc właściwie Schadenfreude.

Zaraz, zaraz, byłożby aż tak?! Jedną ręką łapiąc się za głowę, bo aż jej nie wierzę, 
drugą łapię słownik Kopalińskiego i czytam: Schadenfreude - uciecha z cudzej krzyw­
dy, z cudzego nieszczęścia.

Komentarza nie będzie. P.T. Czytelnicy jako osoby inteligentne, a przecież takie 
czytają Kulturałki (za co dziękuję raz jeszcze), same sobie dopowiedzą, co myślą. 
Hm, Schadenfreude - ładne słowo, z lekka przy tym zapomniane jak tyle innych, np. 
honor, godność, klasa (tę już mamy jedynie szkolną albo polityczną), skromność.

Smutno. Cóż na pocieszenie? Uciecha z cudzego szczęścia. Na przykład Tomasza 
Bogdanowicza. Kto zacz? Przyjaciel co najmniej połowy polskich artystów; gdy 
mieszkał z żoną Małgorzatą w Niemczech, kto u nich nie bywał, kogo nie gościli. To 
oni firmują wydaną przed kilku laty książkę wspomnieniową o śp. Andrzeju Zausze, 
to oni pomogli (acz nie wiem, czy chciełiby, by o tym mówić) jego osieroconej cór­
ce... Właściwie mogliby wydać i kolejną książkę - o postaciach polskiej estrady. Ileż 
byłoby w niej anegdot zza kulis, z bankietów; a i przykładów na Schadenfreude przy­
toczyć by mogli trochę. C’est la vie! - jak śpiewał Andrzej Zaucha. I właśnie na takim 
bankieciku, z okazji świetnej płyty Anny Treter Na południe, Tomasz Bogdanowicz 
pochwalił się, że właśnie w konkursie „Przeglądu Technicznego” - „Recykling Tech­
niki - Technika Recyklingu” otrzymał nagrodę za maszynę do odzyskiwania składni­
ków betonu z resztek przywiezionych przez betonowozy, czym zajmował się jeszcze 
w Niemczech, a teraz już w kraju w swojej firmie Beton-Service Polska. Szczegółów 
technologii jednakowoż PT Czytelnikom Kulturałek (po raz trzeci dziękuję) oszczę­
dzę, podejrzewam bowiem, że byłyby dla nich tak trudne do pojęcia jak osobliwe 
Schadenfreude wielkiego skądinąd kompozytora. wacław KRUPIŃSKI
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C
oraz bliżej 
święta...” 
- reklamo­
wy przebój 
płynie z gło­
śników, mrugają gwiazdki 

w neonach hipermarketów. 
Przez ekrany telewizorów, 
w obficie wypełnionych pre­
zentami saniach, mkną Miko­
łaje, w sklepach uwijają się ich 
pomocnice - Śnieżynki w czer­
wonych minispódniczkach. 
Choć do Gwiazdki jeszcze dale­
ko, już ma być ciepło, rodzin­
nie, świątecznie. Handlowcy 
zacierają ręce, podliczając spo­
dziewane zyski.

Najdziwniejszym zamówie­
niem, jakie przyszło wykonać 
Teresie Grzegorczyk, szefowej 
wrocławskiej firmy GOLA - pro­
ducenta i dystrybutora bożona­
rodzeniowych produktów, były 
jelenie rogi. Czerwone, metro­
wej długości, zdobione obficie 
brokatem, miały przystrajać gło­
wy hostess podczas gwiazdko­
wej promocji. Nie w Polsce, nie­
stety, lecz w Holandii, bo stam­
tąd pochodziła niekonwencjo­
nalna oferta.

- Krajowi klienci mają mało 
fantazji - ubolewa Teresa Grze­
gorczyk. Pracownicy GOLI na 
długo zapamiętają czerwone, 
białe, czarne i granatowe choinki 
- też hurtowe, holenderskie za­
mówienie. W Polsce dominują 
wciąż tradycyjne gusta - drzew­
ko powinno być zielone, z gład­
kimi bombkami w tradycyjnych 
kolorach. Jedyne dopuszczalne 
odstępstwa od tej reguły to po­
srebrzane lub złocone gałęzie. 
Większą odwagę w zakresie 
wzornictwa wykazują jedynie 
przedsiębiorstwa farmaceutycz­
ne i firmy reklamowe. Stąd sezo­
nowe mody na choinki z bomb­
kami, żyłkami lub światłowoda­
mi zamiast gałązek.

Sztuczne drzewko: 
60-400 zł

GOLA współpracuje niemal 
wyłącznie z polskimi wytwórca­
mi. Największe ich skupisko na 
kilometr kwadratowy występuje 
w powiecie częstochowskim, we 
wsi o nazwie Koziegłowy. - Na 
blisko 3 tysiące mieszkańców, 
w gminie zarejestrowanych jest 
około 400 producentów sztucz­
nych choinek i wieńców - ujaw­
nia nie bez dumy Wojciech 
Chrapek, rzecznik prasowy 
urzędu gminy. Właściciele za­
kładów wytwarzających drzew­
ka to dla niej nie lada podpora 
- tworzą nowe miejsca pracy, 
pomagając walczyć z bezrobo­
ciem, a poza tym rozsławiają Ko­
ziegłowy w Polsce i na świecie. 
Pilnie strzegą jednak tajników 
produkcji i solidarnie odmawiają 
ujawniania informacji o liczbie 
zatrudnionych oraz rynkach 
zbytu.

Choinkowym „zagłębiem” 
Koziegłowy stały się stosunkowo 
niedawno, bo w latach 80. Smy- 
kałka miejscowych do rękodziel­
nictwa nie wzięła się jednak 
z przypadku - wcześniej wieś 
słynęła z wyrobu trzcinowych 
kapeluszy. Dobrze prosperujący 
biznes zniszczyła chińska tande­
ta, która zalała rynek, wygrywa­
jąc konkurencyjną - zdaniem 
koziegłowian dumpingową - ce­
ną. Dlatego teraz rzemieślnicy 
z Koziegłów robią wszystko, że­
by nie powtórzył się czarny sce­
nariusz sprzed kilkunastu lat 
- inwestują, wymyślają coraz to 
nowsze wzory - na przykład 
choinki wykonane z żyłek albo 
półmetrowe dzwonki ze sztucz­
nych gałęzi.

Koziegłowy szykują się już 
na coroczne wydarzenie, jakim 
jest Święto Choinki, obchodzone 
zwyczajowo i hucznie w drugą 
niedzielę grudnia. Do tej pory 
były występy zespołów ludo­
wych, konkursy i wielki kier­
masz - na straganach prezento­
wali się kolejni producenci cho­
inek. - Tym razem planujemy 
zmianę dotychczasowej formuły, 

ale nic jeszcze nie mogę zdradzić 
- mówi tajemniczo Wojciech 
Chrapek. 70 proc, koziegłow- 
skich wyrobów znajduje nabyw­
ców właśnie tuż przed Bożym 
Narodzeniem. Na Święto Choin­
ki przyjeżdżają nawet specjalnie 
goście z zagranicy.

Choinka naturalna: 
25-200 zł

Wśród drzewek naturalnych, 
pachnących lasem, sprzedawa­

Biznes pod choinką
Według szacunków, w listopadzie i grudniu Polacy wydają średnio 1OO mld zł, 

w tym 20 mld pochłaniają typowo świąteczne zakupy

nych w hipermarketach i na pla­
cach handlowych, dominuje jo­
dła kaukaska - nazwa nieco my­
ląca, bo naprawdę pochodzi 
z Danii. Eksportowane, „żywe” 
choinki zdominowały rynek. 
Oferują je zarówno firmy trans­
portowe - jak choćby Adampol 
z Wołomina, kwiaciarnie oraz 
spółdzielnie inwalidów. Ostatnio 
modne są też świerki, formowa­
ne z pojedynczych gałęzi, oraz 
jodły w doniczkach.

Dzięki zachodnioeuropejskim 
odbiorcom sezon w firmie Teresy 
Grzegorczyk zaczyna się już 
w styczniu, zaraz po Bożym Na­
rodzeniu. I tak - twierdzi szefowa 
GOLI - powinno być. Polscy 
klienci odkładają, niestety, zamó­
wienia na ostatnią chwilę. - Więk­
szość przypomina sobie o koniecz­
ności świątecznego wystroju 
wnętrz dopiero we wrześniu, kie­
dy trudno nadążyć z realizacją 
- ubolewa Teresa Grzegorczyk. 
- Spora w tym wina agencji pro­
mocyjnych, które jeszcze nie przy­
swoiły sobie światowych standar­
dów - dodaje. Najwięcej pracy 
jest w październiku, wtedy przy­
pada szczyt sezonu.

Bombki choinkowe: 
12-30 zł/6 sztuk

Wiosną, kiedy Teresa Grze­
gorczyk realizuje zamówienia, 
do Roberta Mostowskiego, wła­
ściciela częstochowskiej firmy 
Komozja - jednego z najbardziej 
znanych w kraju producentów 
bombek i ozdób choinkowych, 
płyną dopiero pierwsze oferty, 
głównie zza oceanu. 90 proc, 
produkcji Komozji trafia na ry­
nek amerykański, dzięki czemu 
firma nie musi ograniczać in­
wencji. - W Stanach dobrze 
sprzedają się różne figurki, 
zwłaszcza Mikołaje i bałwanki 
w niezliczonych odmianach, lecz 
wśród wyrobów przeznaczonych 
na prezenty korporacyjne zda­
rzają się nawet miniaturki bute­
lek do wina - mówi Mostowski. 
- Ostatnio coraz modniejsze sta­
ją się scenki rodzajowe, na przy­
kład dziewczynka z chłopcem na 
huśtawce - dodaje. Największe 
pole do popisu Komozja miała 
jednak tuż po zamachach na 
World Trade Center i Pentagon, 
kiedy Amerykanie odczuli nagłą 
potrzebę demonstracji patrioty­
zmu - nawet poprzez ozdoby na 
choince. Z Polski jechały więc do 
USA dekoracje w kolorze 
i kształcie amerykańskiej flagi, 
bombki z wymalowanymi wie­
żami WTC, a nawet w postaci 
przekrojonych na pół szklanych 
jabłek - symbolizujących Nowy 
Jork.

Na co dzień Amerykanie lu­
bią żywe barwy i eksperymenty 
formalne, w przeciwieństwie do 
Europejczyków - Niemców, Au­
striaków, Szwajcarów, preferują­
cych ciepłe, typowo bożonaro­
dzeniowe kolory - czerwień, 
złoto, granat. Nie mówiąc już 
o Polakach, którzy rzadko decy­
dują się na zakup bombek in­
nych niż okrągłe, gładkie i w kil­
ku podstawowych kolorach. Na 
większe „szaleństwa” decydo­

wano się w zasadzie tylko trzy 
lata temu - z okazji milenium, 
gdy w całej Polsce rozchwytywa­
no duże bombki ze złoconym 
napisem „2000”.

Lampki choinkowe: 
15-100 zł

Spostrzeżenia te potwierdza­
ją pracownicy gdańskiej firmy 
Bulinex, specjalizującej się 
w świątecznym oświetleniu, ale 
handlującej też pokrewnymi 
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produktami - łańcuchami, 
bombkami, strojami Świętego 
Mikołaja i Śnieżynek. Ich zda­
niem, wszelkie ekstrawagancje, 
jak migające, pulsujące lub pły­
nące lampki, wyszły już z mody. 
Nowinki, jak choćby oświetlenie 
imitujące sople z dodatkowym 
gniazdkiem, węże świetlne lub 
świeczniki adwentowe, przyj­
mują się długo i z oporem, aby 
zyskały powszechną akceptację, 
trzeba czekać co najmniej dwa 
lata. Zwycięża znów tradycja, na 
co niebagatelny wpływ ma cena.

Większość rodzimych produ­
centów bombek i ozdób choin­
kowych przestała liczyć na pol­
skiego klienta. Nie dlatego jed­
nak, że jest on zbyt konserwa­
tywny w swoich upodobaniach. 
Dwie trzecie bożonarodzenio­
wych gadżetów, wypełniających 
półki polskich sklepów, pocho­
dzi z krajów, gdzie próżno szu­
kać wigilijnych tradycji - głów­
nie z Tajlandii i Chin.' Średnia 
roczna wartość sprzedaży tych 
produktów to ponad 10 min do­
larów. Azjatyckie wyroby mają 
podstawową zaletę: są tanie, dla­
tego idą jak przysłowiowa woda. 
Wytwórcy określają je niechęt­
nym mianem tandety i tłuma­
czą, że chcąc przetrwać, muszą 
wiązać swoje plany z zagranicz­
nymi rynkami. Zwłaszcza że 
tam nasze ozdoby, w większości 
ręcznej roboty, cenione są naj­
wyżej.

Karp świeży: 7-9 zł/kg
Od podobnych trosk wolni są 

polscy hodowcy karpia. - Ho­
dowla przemysłowa w naszym 
kraju od kilku lat utrzymuje się 
na stałym poziomie, między 
20 a 22 tys. ton - mówi Witold 
Milczarzewicz z Departamentu 
Rybołówstwa Ministerstwa Rol­
nictwa i Rozwoju Wsi. - To w zu­
pełności wystarcza, by pokryć 
krajowe zapotrzebowanie.

W okresie Bożego Narodze­
nia nabywców znajduje 90 proc, 
hodowanych w Polsce ryb. We­
dług szacunków resortu rolnic­
twa, ich dostarczycieli jest w Pol­

sce kilka tysięcy, w tym około 
300 dużych, w pełni profesjonal­
nych gospodarstw. Największe 
„zagłębie” znajduje się na Dol­
nym Śląsku w okolicach Milicza 
(słynne stawy milickie), w Mało- 
polsce (Bielsko-Biała, Kraków, 
Oświęcim), na Lubelszczyźnie. 
Karpie hoduje się też w okoli­
cach Łodzi i Poznania, trudno za 
to spotkać je w Polsce północnej, 
bo tamtejsze wody są dla ciepło­
lubnej rybki zbyt chłodne. Nie­

licznych drobnych producentów 
można znaleźć jeszcze w okoli­
cach Torunia czy na Kaszubach, 
ale ze względu na krótszy 
o 2 miesiące okres wegetacyjny 
hodowla w tamtym regionie nie 
przynosi szczególnych efektów.

Kilka lat temu polskiemu kar­
piowi poważnie zagroził czeski, 
tańszy od niego niemal o jedną 
trzecią (w 2000 r. kilogram 
sprzedawano po 4 zł, podczas 
gdy taka sama ilość karpia krajo­
wego kosztowała 5,50-6,20 zł). 
Przyczyną nagłej ekspansji ryb 
z Czech na polskie stoły wigilij­
ne była nadwyżka produkcji 
w tamtejszych gospodarstwach 
hodowlanych, którą od razu 
sprytnie wykorzystała część na­
szych handlowców. Niewielka 
różnica w cenie wynikła zapew­
ne z faktu, że w Czechach kosz­
ty hodowli są niższe, ze wzglę­
du na tańsze pasze. No i lepsze 
warunki klimatyczne - więcej 
słońca.

Najgorsze jednak już minęło. 
Marek Antkowiak, dyrektor Pań­
stwowego Zakładu Budżetowe­
go „Stawy Milickie”, mówi, że 
już w ubiegłym roku na 
100 proc, wiedział, że import 
karpi z Czech straci na znacze­
niu. - Teraz spełnia tylko dodat­
kową funkcję - twierdzi. Rzeczy­
wiście, dane MRiRW pokazują, 
że importowanego karpia 
z Czech, a także Ukrainy i Litwy, 
sprowadzamy niedużo - zaled­
wie ok. tysiąca ton.

Łosoś norweski: 
12-14 zł/kg

Nowa konkurencja dla pol­
skiego karpia pojawiła się nie­
oczekiwanie na północy - pod 
postacią norweskiego i islandz­
kiego łososia. Import z Norwe­
gii, w ramach umowy EFTA, jest 
bezcłowy, więc ryb przypływa 
coraz więcej. Ceny łososia, który 
niegdyś uchodził za towar luksu­
sowy, niebezpiecznie zbliżają 
się do cen karpia. Marek Antko­
wiak ze „Stawów Milickich” nie 
obawia się jednak o wynik tej ry­
walizacji. - Mimo promocyjnych, 

lekko zaniżonych cen, które ma­
ją na celu opanowanie rynku, ło­
soś zawsze będzie kosztował oko­
ło 20 zł, a nie 9 zł za kilogram 
- mówi. - To poważna różnica.

Oprócz tradycyjnych wzglę­
dów, o przewadze sprzedawane­
go w polskich sklepach karpia 
może zadecydować fakt, że jest 
on rybą żywą, a nie - jak łosoś 
- półfabrykatem. Dla polskich 
producentów może być to dodat­
kowym atutem po wejściu do

Unii - „piętnastka” zapowiada 
bowiem ograniczenie swoich po­
łowów morskich o 80 proc. Inny 
pozytywny sygnał to powolna 
zmiana polskich gustów - daw­
niej karp traktowany był wyłącz­
nie jak przysmak od święta, te­
raz jego konsumpcja trwa w za­
sadzie przez cały rok - coraz 
więcej zamawiają smażalnie, re­
stauracje, hotele.

Mikołaj: 50-60 zł/godzinę
Polskie karpie w dużych ilo­

ściach trafiają na lady hipermar­
ketów dopiero w tygodniu po­
przedzającym Wigilię. Na razie 
w wielkich sieciach trwają ostat­
nie negocjacje z potencjalnymi 
dostawcami świątecznych pro­
duktów. - Z tego powodu nie 
chcielibyśmy na razie ujawniać 
nazw firm, z którymi współpra­
cujemy - tłumaczą pracownicy 
biura prasowego Geant Polska. 
Każdy ze sklepów sieci podpisu­
je umowy z dostawcami karpia 
z lokalnych, najbliższych ho­
dowli - ceny zbytu są negocjowa­
ne indywidualnie, więc lepiej, że­
by konkurenci zbyt wiele o sobie 
nie wiedzieli.

Listopad i grudzień to dla 
wielkich handlowców najbar­
dziej gorący i - jak przyznaje 
Agnieszka Suszko z Tesco Polska 
- najważniejszy okres w całym 
roku. Hipermarkety prześcigają 
się w promocjach i akcjach spe­
cjalnych - począwszy od Mikoła­
ja i Śnieżynek, rozdających sło­
dycze, składających życzenia do­
rosłym i bawiących się z dzieć­
mi, po zbiórkę żywności przez 
aniołki i sprzedaż świec Caritasu. 
Jest o co walczyć - przed Bożym 
Narodzeniem sprzedaż niektó­
rych towarów wzrasta nawet 
o 100 proc. Przyjęta w ubiegłym 
roku Ustawa o zwalczaniu nie­
uczciwej konkurencji, która mia­
ła ten proceder ograniczyć, wy­
równując szanse małych i śred­
nich firm w starciu z handlowy­
mi gigantami, okazała się legisla­
cyjnym bublem. Przyznaje to 
Barbara du Vall z krakowskiego 
biura Urzędu Ochrony Konku­

rencji i Konsumentów: - Żeby za­
rzucić handlowcom stosowanie 
nieuczciwych praktyk, musieliby- 
śmy otrzymać w tej sprawie wnio­
sek od poszkodowanych konsu­
mentów. Trudno przypuszczać, 
aby promocje, na przykład przed­
świąteczna sprzedaż dużych ilo­
ści cukru razem z mąką po -atrak­
cyjnej cenie, były postrzegane 
przez nich jako niekorzystne. Do 
tej pory nie wpłynął więc do nas 
ani jeden wniosek w tej sprawie 
- mówi Barbara du Vall.

W hipermarketach dużym 
wzięciem w tym roku cieszą się 
stroje Mikołajów i Śnieży­
nek, kilkuczęściowe, dostępne 
w dwóch wersjach cenowych 
- standardowej i luksusowej. 
W internetowym portalu wigi- 
lia.pl można znaleźć ponad 
100 mikołajowych ofert. Konku­
rencja jest spora - nic dziwnego, 
że kandydaci na dyżurnych 
świętych prześcigają się w za­
chwalaniu swoich zalet: jeden 
podkreśla wykształcenie peda­
gogiczne, inny aktorskie, o prze­
wadze kolejnego ma świadczyć 
„duży oryginalny brzuch”, duża 
broda i własny strój z Laponii, 
jeszcze inny pisze, że „gratis 
przyjedzie z nim diabeł”.

Bony świąteczne: 10-100 zł
- Przed Bożym Narodzeniem, 

oprócz wszelkiego rodzaju 
ozdób, doskonale sprzedają się 
pluszowe zabawki, różnego ro­
dzaju praktyczne przedmioty 
- stojaki, przybory kuchenne, 
tkaniny i pościel, poduszki - wy­
licza Joanna Łozińska, rzecz­
niczka firmy Ikea. Jako prezenty 
nabywany jest też sprzęt AGD 
i RTV, kosmetyki i biżuteria. Co 
drugi komputer i zmywarka, co 
trzeci kosmetyk i telewizor znaj­
duje nabywców właśnie pod ko­
niec listopada lub w grudniu. 
Niemała w tym zasługa świą­
tecznych bonów. Wprowadzone 
na początku lat 90., wciąż świę­
cą triumfy jako forma gratyfika­
cji dla pracowników. Choć fiskus 
ograniczył ich wartość do 380 zł 
na osobę rocznie, firm obdaro­
wujących swoich podwładnych 
bonami raczej nie ubywa.

- Dopóki przedsiębiorcy będą 
mogli wykorzystać w ten sposób 
środki z funduszu socjalnego, za­
interesowanie bonami nie zmale­
je - twierdzi Izabela Baczyńska 
z firmy Sodexho Pass Polska, 
emitującej kupony podarunko­
we, premiowe i żywieniowe. Fir­
my z kapitałem zagranicznym, 
takie jak Sodexho czy Bonus 
Systems Polska, to najwięksi gra­
cze na rynku bonów, lecz wła­
sne kupony (o standardowych 
nominałach 10, 20, 50 i 100 zł) 
wydają tez niemal wszystkie hi- 
per- i supermarkety w kraju. 
Nieoficjalnie mówi się, że bony 
przyczyniają się do wzrostu ich 
obrotów w sezonie świątecznym 
o kilkadziesiąt procent.

Kredyt świąteczny: 
nawet do 10 tys. zł

A gdy na choinki, ozdoby, 
ryby, prezenty i wizytę Mikołaja 
zabraknie nie tylko bonów, ale 
gotówki, z pomocą przyjdą nie­
zawodne, jak zwykle instytucje 
finansowe - tradycyjnie oferują­
ce już kredyty o nazwie „świą: 
teczne”. Warunki ich przyzna­
wania i spłaty nie różnią się 
wiele od zwykłych kredytów 
i pożyczek, ale w ferworze za­
kupów mało kto zwraca na ten 
fakt uwagę. Jedna z firm zajmu­
jących się udzielaniem kredy­
tów proponuje świąteczną ofer­
tę - pożyczkę w wysokości 
4 tys. zł, której rzeczywista 
roczna stopa oprocentowania 
sięga... 300 proc. Po roku po­
życzkobiorcom przyjdzie więc 
zapłacić w sumie ponad 6,5 tys. 
zł. Byle spłacić je do następ­
nych świąt. Według szacunków, 
w listopadzie i grudniu Polacy 
wydają średnio 100 mld zł, 
w tym 20 mld zł pochłaniają ty­
powo świąteczne zakupy.

BEATA CHOMĄTOWSKA
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y t e 1 n i k 
przyniósł 
do redak­
cji... silnik 
przyczep­

ny do łodzi firmy Tohatsu. Ku­
pił urządzenie przed wakacja­
mi i z satysfakcją użytkował 
w Chorwacji. - Zawiozę go... do 
Warszawy, premierowi, i zażą­
dam zwrotu pieniędzy - odgra­
ża się nie na żarty. - Jeśli będę 
zmuszony tankować paliwo 
z biododatkami, urządzenie 
szlag trafi!

W karcie gwarancyjnej silni­
ka można przeczytać: „Benzy­
na zawierająca alkohole typa 
metanol lub etanol może być 
przyczyną: zużycia i zniszcze­
nia łożysk, tłoków, pierścieni 
tłokowych czy tulei cylindro­
wych; powstania korozji na czę­
ściach metalowych zniszczenia 
części gumowych i plastiko­
wych.

Liczbę samochodów, które 
jeżdżą aktualnie po polskich 
drogach, korzystając z gwaran­
cji producentów, szacuje się na 
grubo ponad pół miliona. Więk­
szość firm deklaruje utrzyma­
nie bezpłatnych napraw gwa­
rancyjnych silników, jeśli będą 
napędzane paliwami zawierają­
cymi do 5 proc, biokomponen- 
tów. Rzecz w tym, że ustawa 
dopuszcza również stosowanie 
większej ich ilości.

W razie kłopotów z silni­
kiem dojść może do grotesko­
wej, ale też bardzo uciążliwej 
sytuacji. Otóż, gwarant zechce 
z pewnością zbadać, czym na­
pędzany był silnik, właściciel 
wozu będzie musial udowod­
nić, na jakim paliwie jeździł, 
posiadacz stacji benzynowej 
- co miał w dystrybutorze... Pol­
ski wymiar sprawiedliwości tym 
razem z pewnością zawali się 
pod niepoliczalną ilością skarg 
paliwowo-motoryzacyjnych.

Tak robią Niemcy
Nasi zachodni sąsiedzrbyli 

prekursorami w stosowaniu 
biopaliw i dlatego warto przy­
glądać się ich doświadczeniom. 
Tamtejsi kierowcy mają do wy­
boru kilka rodzajów nośników 
:::¥ż¥:¥:¥:<<<¥:¥:<:<¥:¥:-:¥:<¥:¥:¥:¥:¥:¥:¥;¥:¥:<¥:<<¥:::

Senator Adam Graczyński, przewodniczący senackiej Komisji 
■i Ochrony Środowiska: - Nerwowość producentów samochodów, 
5 grożących cofnięciem gwarancji na pojazdy, uważam za nieuza- 
j sadnioną. Mogę już teraz poinformować, że zawartość bioetano- 
| lu w polskich paliwach będzie prawdopodobnie nie większa niż 
i 3 proc. Co do estrów oleju rzepakowego, to ich zawartość w ole- 
i ju napędowym będzie wynosiła... zero, nikt w Polsce jeszcze nie 

rozpoczął ich produkcji na skalę przemysłową. Polska jest kra- 
I jem o ogromnej ilości biosurowców i wreszcie czas zacząć je wy- 
| korzystywać. Na krajowym rynku będą zarabiali w przyszłości 
; ci producenci, którzy potrafią przystosować swoje urządzenia 
| również do naszych nośników energii.

energii do silników spalino­
wych, przy czym sami dokonu­
ją wyboru, co tankują. My ma­
my zostać tego prawa pozba­
wieni.

- Byłem ostatnio w Niem­
czech na wielkim sympozjum 
poświęconym paliwom z dodat­
kiem biokomponentów - rela­
cjonuje Adam Socha, polski 
wynalazca, autor patentu koń­
cówki wtrysku, pozwalającego 
spalać w dieslach zwykły, czy­
sty olej rzepakowy. - Niemiec­
cy producenci samochodów de­
klarują wycofanie się z gwaran­
cji na silniki napędzane biodie- 
slem. Powodem jest rosnąca 
liczba procesów sądowych, 
w trakcie których właściciele 
samochodów usiłują często wy­
łudzić odszkodowania, za 
uszkodzenia zespołów napędo­
wych, wynikłe rzekomo ze sto­
sowania biopaliwa.

Coś jest na rzeczy, skoro 
jedna z tamtejszych agrorafi­
nerii wydała ostatnio 5 min 
euro na instalację supernowo­
czesnego systemu, monitorin­
gu, mającego zapewnić odpo­
wiednią jakość estrów doda­
wanych do zwykłego oleju na­
pędowego. Największy bo­
wiem problem ich producen­

tów, o niebo bardziej do­
świadczonych niż polscy, po­
lega na tym, iż nie są w stanie 
uzyskać stabilnych wysokich 
parametrów pochodnych pro­
cesu estryfikacji. To dlatego 
niemieccy prawnicy wygrywa­
ją, w imieniu kierowców, jed­
ną sprawę za drugą.

Adam Molenda

Bionerwówka
Największy problem producentów paliwowych ekododatków polega na tym, 
że nie potrafią uzyskać wysokich parametrów swych produktów. To dlatego 

niemieccy prawnicy wygrywają, w imieniu kierowców, jedną sprawę za drugą.

Rys.Sojka
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Szkopuł też w tym, że biopa­
liwa nad Renem są nośnikami 
energii ludzi gorzej sytuowa­
nych. Ponieważ są tańsze i ser­
wowane z wyraźnie oznakowa­
nych dystrybutorów, tankują je 

głównie ci, których nie stać na 
normalne - droższe paliwo. Al­
bo też, ryzykując, duże firmy 
transportowe, w których ogól­
nym bilansie można w ten spo­
sób zaoszczędzić sporo marek. 
Ludzie ubożsi jeżdżą też uży­
wanymi samochodami, starych 
roczników, których nikt nie 
przystosowywał do napędzania 
paliwem z biododatkami, 
w dawnych bowiem czasach 
ich jeszcze nie było. Awarie 
zrzucane są na karb nowocze­
snego paliwa.

Można? Można!
Niemiecka firma, z którą 

współpracuje inżynier Socha, 
zaczęła przed kilku laty zasilać 
biodieslem oraz czystym ole­
jem rzepakowym cztery uży­
wane samochody. Przejechały 
łącznie około 1 min kilometrów 
bez awarii silników. Opel astra 
Adama Sochy do dzisiaj „kar­
miony” jest wyłącznie olejem... 
spożywczym, kupowanym 
w supermarketach, gdzie najta­
niej.

Paweł Dziadkowiec należał 
przed laty... do niemieckich 
prekursorów rozwiązań tech­
nicznych pozwalających na 
spalanie biodiesla. Dziś zno­

wu mieszka w Polsce, pisze 
w SHG pracę doktorską na te­
mat ekonomicznych uwarun­
kowań stosowania biopaliw, 
brał udział, jako pracownik 
sejmowego biura PSL, w two­
rzeniu ustawy biopaliwowej, 
pełni funkcję pełnomocnika 
dyrektora Beskidzkiego łnsty- 

tutu Tekstylnego ds. tychże 
paliw... Na dodatek przeje­
chał swoją skodą octavią 
160 tys. km, w większości na 
oleju rzepakowym z delikate­
sów.

- Ta ustawa mogłaby być 
naprawdę dobra, gdyby nie 
ostateczny wpływ na nią lob­
by przemyslowo-paliwowego 
- twierdzi. - Poza tym, jakoś 
nikt nie widzi, że w Polsce nie 
ma tyle rzepaku, żeby zaspo­
koić narzucony przepisami 
popyt. Zdaje się, że ktoś chciał 
go wspomóc osławionym ole­
jem palmowym otrzymanym 
za eksport polskich czołgów 
do Malezji, ale jest to surowiec 
na tyle kiepskiej jakości, że 
byłby problem z jego wyko­
rzystaniem.

Na kierowców nie obawia­
jących się nowinek czeka 
w Internecie oferta firmy ONT 
Biopaliwa, która sprzedaje 
tzw. zestaw konwertujący, po­
zwalający na łatwe przystoso­
wanie silnika do łykania oleju 
roślinnego. „Silnik Diesla 
Twojego pojazdu może praco­
wać i wieźć Cię praktycznie „za 
darmo". Kluczem jest rzecz ja­
sna paliwo - jest nim odpado­
wy olej roślinny" - czytamy. 
Chodzi o olej zużyty w proce-

Szacuje się, że w miastach 
Europy około 80 tys. zgonów

| rocznie wywołuje długookre- J 
sowę narażenie ludzi na od­
działywanie zanieczyszczeń 
motoryzacyjnych. W dużych 
aglomeracjach transport sa­
mochodowy jest sprawcą po­
nad 60 proc. tzw. ostrych za-

■ nieczyszczeń powietrza. Kali- j 
fornijscy badacze skażeń prze-

. myślowych uznali kilka lat te­
mu spaliny pochodzące z ro-

| pópochodnego olej u napędo- : 
wego za ewidentną truciznę, 
sugerując, iż jej oddziaływa­
nie wspomaga powstawanie 
chorób nowotworowych.

sie wielokrotnego smażenia, 
np. frytek.

Na byle czym
Współczesny silnik, zwany 

nie bez kozery spalinowym, 
spalać może praktycznie 
wszystko, co się da, nawet... 
drewno. Największym propa­

gatorem zastosowania tego no­
śnika energii w historii motory­
zacji był... Adolf Hitler. O ile 
Napoleon powtarzał, że do pro­
wadzenia wojen potrzebuje 
trzech rzeczy: pieniędzy, pie­
niędzy i pieniędzy, o tyle wódz 
III Rzeszy sparafrazował to po­
wiedzenie, wołając o: paliwa, 
paliwa i paliwa.

Ponieważ czołgi, ze wzglę­
du na konieczność podwyższo­
nej mobilności, musiały korzy­
stać z substancji ropopochod­
nych, których występował defi­
cyt, ciężarówki zaczęto napę­
dzać gazem drzewnym, czyli 
holzgazem. Posuszu drzew li­
ściastych w Europie nie brako­
wało, więc wystarczyło wrzucić 
na pakę wiązkę chrustu i hajda! 
w drogę. Nie wdając się w sub­
telności techniczne i technolo­
giczne, powiedzmy, iż holzgaz 
wytwarzany tradycyjną metodą 
ma małe szanse na przyjęcie się 
w motoryzacji współcześnie. 
Jego produkcja przez... kierow­
cę jest kłopotliwa, wymaga bo­
wiem obsługi zwykłego pieca, 
czyli ładowania drewna 
i opróżniania popielnika... 
Można sobie wyobrazić tanko­
wanie gazu drzewnego na sta­
cjach, podobnie jak tankujemy 
propan-butan, ale nigdzie 
w Europie, jak na razie, w takiej 
postaci się go nie oferuje.

W silnikach iskrowych pra­
cować może również biogaz, 
czyli substancja, którą da się 
uzyskać z prawie wszystkich 
odpadów organicznych. Szcze­
gólnie przydatne do produkcji 
biogazu są gnojowica bądź 
obornik i pewnie z tego powo­
du nikt nie chce wyraźnie po­
wiedzieć, czy niepopularność 
tego nośnika energii bierze się 
z wysokich kosztów czy też... 
z przykrych zapachów. Innym 
biopaliwem jest BioETBE, 
w którego składzie 43 proc, sta­
nowi etanol. Specjaliści wiążą 
wielkie nadzieje także z biodi- 
metyloeterem, zwanym rów­

nież eterem dimetylowym, któ­
ry zmienia silnik Diesla w ma­
szynę wręcz idealną. Napędza­
ny tym paliwem diesel pracuje 
cicho, zaś spaliny spełniają 
ostre kryteria normy Euro-3.

Jules Ver.ne w swej powieści 
„Tajemnicza wyspa” ogłosił pa­
liwem przyszłości - wodór, jed­

nak współcześnie jest to jesz­
cze ciągle zbyt drogi nośnik 
energii.

Nie ma strachu
Wszystkie kłótnie na naj­

wyższych oraz niższych szcze­
blach, które toczą się obecnie 
w Polsce, w najmniejszym stop­
niu dotyczą bioetanolu. Kwestię 
etylin z dodatkiem alkoholu na­
sze rafinerie rozwiązały już 
przed laty i w Gdańsku od daw­
na dodaje się do benzyny 
5 proc, spirytusu, zaś w rafine­
riach południowych około 2.

- Nasze normy gwarancyjne 
dla fiatów, lancii oraz alfy romeo 
przewidują możliwość napędza­
nia ich silników biopaliwami 
z 5-procentowym dodatkiem al­
koholu w przypadku benzyn 
oraz estrów oleju w przypadku 
oleju napędowego - wyjaśnia 
Bogusław Cieślar, rzecznik Fiat 
Auto Poland. - Oczywiście, pro­
wadzone są badania nad możli­
wością zwiększenia tych dodat­
ków, ale nie zostały jeszcze za­
kończone.

Gwarancje na stosowanie 
określonych ilości biododatków 
w oleju napędowym dawały do­
tychczas także m.in.: Audi, 
BMW, Ford, Man, Mercedes, 
Nissan, Seat, Skoda, Volkswa- 
gen i Steyr. Znaczna część tych 
firm straszy teraz cofnięciem 
gwarancji, bodaj najbardziej ze 
względu na obawy przed pol­
skim bałaganiarstwem oraz 
kombinacjami mafii paliwo­
wych.

W Czechach, będących środ­
kowoeuropejskim potentatem 
w produkcji biodiesla, norma na 
wielkość dodatku estrów wyno­
si aż 30 proc.! Na takim paliwie 
jeździły bezawaryjnie przez rok

Europejskim potentatem w wytwarzaniu estrów rzepako-: 
| wych są Włochy z produkcją 550 tys. ton rocznie. Francuzi pro- 
: dukują 280 tys. ton, Niemcy i Belgowie po około 250. Na piątym 
; miejscu statystyk znajdują się Czesi z 62 tys. ton. Polska nie ma ■ 
: się czego wstydzić, bo większość krajów „piętnastki”, poza wy- j 

mienionymi, dopiero raczkuje w produkcji biopaliw lub wręcz... 
nie jest ich wytwarzaniem zainteresowana. Branża najlepiej roz- i 
wija się tam, gdzie stworzono jej preferencje. We Włoszech pa- ’ 
liwa wytwarzane z rzepaku są wolne od akcyzy, choć jednoczę-s 
śnie obciążone podatkiem VAT w wysokości 20 proc. Stawka po-1 
datku akcyzowego dla mieszanek estrów bądź oleju rzepakowe- j 
go z napędowym jest wyliczana proporcjonalnie do ilości tego j 
ostatniego. Francuskie przepisy obniżają stawkę podatkową wo- ■ 
bec tej części mieszanego biopaliwa, która pochodzi z roślin ole- j 

. istych. W Niemczech biopaliwo nie jest obciążone akcyzą i na f 
■ stacjach benzynowych można je kupić, zarówno w postaci es-1 

trów, jak czystego oleju rzepakowego, nieco taniej od zwykłego > 
oleju napędowego. Preferencje dla biopaliw, dość skomplikowa- ś 
ne, stosują od trzech lat również Austriacy.

polskie autobusy w Kluczbor­
ku, zanim przepisy akcyzowe 
nie uczyniły importu paliwa nie­
opłacalnym.

Silnik benzynowy jest gotów 
spalać całkiem dużą ilość alko­
holu. Edward Jakubowski, wy­
nalazca z Mikołowa, może po­
wiedzieć wiele na ten temat.

- Przejechałem swoim „ma­
luchem”, na denaturacie 50 ty­
sięcy kilometrów - jeszcze 
w PRL, za czasów kartkowej 
benzyny. Start silnika odbywał 
się na normalnej benzynie. Al­

kohol, przed wprowadzeniem 
do komory spalania, w prosty 
sposób podgrzewany był na ru­
rze wydechowej i pozwalał na 
bezawaryjną jazdę.

Jak najmniej chemii!
Kiedy świat przed wielu laty 

zainteresował się poważnie bio­
paliwami, uzasadniał ich stoso­
wanie głównie koniecznością 
wspomożenia rolników oraz 
względami ekologicznymi. To 
dlatego w większości prekursor­
skich krajów forsowano prefe­
rencje podatkowe, z których 
niektóre rządy powoli zaczynają 
się... wycofywać.

Wymienione argumenty „za” 
skutecznie bowiem wykorzystu­
ją dwie grupy o wielkiej sile 
przebicia: przemysł chemiczny 
oraz wielcy dystrybutorzy pa­
liw.

Zdaniem części ekspertów, 
agrorafinerie są... niepotrzebne 
i istnieją tylko po to, żeby dreno­
wać kieszenie klientów stacji 
benzynowych. Na świecie ist­
nieje już kilkadziesiąt rozwią­
zań technicznych, pozwalają­
cych zasilać silniki Diesla czy­
stym, tłoczonym na zimno, 
a więc właściwie domowym 
sposobem, olejem rzepakowym. 
Tego rodzaju paliwo jest nie tyl­
ko najtańsze, ale również o nie­
bo czystsze ekologicznie niż es­
try z tegoż oleju. W Niemczech 
czysty olej z tłoczonego na zim­
no rzepaku zasila nie tylko sa­
mochody, ale także kotłownie 
instalacji centralnego ogrzewa­
nia i lokomotywy prywatnych li­
nii kolejowych. Za czystym ole­
jem rzepakowym przemawiają 
również wspomniane wcześniej 
kłopoty agrorafinerii z utrzyma­
niem właściwej jakości wytwa­
rzanych przez siebie estrów.

Stosowanie oleju roślinnego 
jako dodatku do zwykłego oleju 
napędowego, zamiast w postaci 
czystej, daje na wszystkich eta­
pach, od produkcji poprzez 
składowanie i kolejne szczeble 
dystrybucji, możliwość takiego 
manewrowania objętością roz­
tworu, żeby ten, kto to robi, 
„wyszedł na swoje”.

Nadwiślańskie przepychan­
ki biopaliwowe trwają, tymcza­
sem wiele wskazuje na to, że 
przyszłość europejskiego ryn­
ku biopaliw rozstrzygnie się 
na... Syberii. Po pierwsze, roz­
poczęto tam właśnie budowę 
fabryki wtrysków, chronionych 
polsko-niemiecko-rosyjskim 
patentem, pozwalających spa­
lać w dieslach czysty olej rzepa­
kowy. Po drugie, tej jesieni Sy­
beria zaproponowała Europie 
najtańszy olej rzepakowy

na świecie. UE nie zabrania, jak 
Polska, jego importu. Za litr 
płaci się tylko 56 eurocentów, 
podczas gdy za litr zwykłego 
oleju napędowego trzeba zapła­
cić ponad 85 eurocentów. Ta­
jemnica niskiej ceny syberyj­
skiego surowca polega na tym, 
iż pochodzi z tzw. rzepaku wy- 
sokoerukowego, który ma to do 
siebie, że makuchy po wytło­
czeniu nie nadają się już do ni­
czego. Rosja to ogromny kraj, 
więc łatwo znajduje miejsce do 
ich wyrzucenia...
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dziennik poiski

S
amochód, kompu­
ter z drukarką, ska­
nerem i kompletem 
głośników, telewi­
zor, wideokamera, 

magnetowid, odtwarzacz DVD, 
wieża stereo, radiomagnetofon 
przenośny, walkman i discman, 
radiobudzik, aparaty fotogra­
ficzne - klasyczny i cyfrowy, 
pralka automatyczna, odku­
rzacz, lodówka, kuchnia gazo­
wa lub elektryczna, mikrofa­
lówka, mikser, elektryczny 
czajnik, telefon stacjonarny 
i komórkowy oraz mnóstwo in­
nych urządzeń, z których wiele 
występuje w postaci zwielo­
krotnionej, bowiem kupiliśmy 
już nowe, ale stare jest przecież 
całkiem sprawne, zatem żal wy­
rzucić, a sprzedać nie sposób, 
również dlatego, że każdy z do­
mowników chce mieć sprzęt 
wyłącznie na własny użytek.

- Można oszaleć - opowiada 
młoda mężatka, która zamiesz­
kała z liczną, mieszkającą pod 
wspólnym dachem rodziną. 
- W każdym pokoju gra coś in­
nego.

Za to łazienka jest tylko jed­
na...

Otaczamy się przedmiotami, 
bez których doskonale obywali 
się nasi przodkowie, lecz które 
nam wydają się absolutnie nie­
odzowne do życia. Nowocze­
sna technika obiecuje wygodę 
i oszczędność czasu, tymcza­
sem w rzeczywistości jest źró­
dłem stresów.

Nerwy zaczynają się już na 
etapie przygotowań do zaku­
pów. W czasach budowy naj­
lepszego z ustrojów, kiedy na­
bycie byle suszarki do włosów 
graniczyło z cudem, byliśmy 
przynajmniej wolni od udręki 
wyboru. Nikt nie wybrzydzał. 
Wystany w kolejkach lub zała­
twiony po znajomości towar 
odbierało się bez zaglądania do 
wnętrza opakowania. Dopiero 
w domu okazywało się, co tak 
naprawdę kupiliśmy. Dzisiaj 
jest inaczej. Rynek nie daje lu­
dziom spokoju, mamiąc tysią­
cami atrakcji.

Szczęśliwi są ci, którzy ku­
pują bez głębszego namysłu, 
pod wpływem reklamy lub su­
gestii sprzedawcy w sklepie. 
Kupują i z reguły są zadowole­
ni. Świadomy konsument chce 
jednak podejmować optymalne 
decyzje. Długo analizuje ofertę, 
studiuje fachowe czasopisma, 
zasięga rad ekspertów. Gdy 
wreszcie sfinalizuje transak­
cję, bynajmniej nie odzyskuje 
spokoju. Zaczyna się zastana­
wiać, czy rzeczywiście doko­
nał najlepszego wyboru. Może 
zamiast modelu KV 
5890-93a/49 należało wziąć 
KV 5890-93a/51, o nieco in­
nych parametrach? Niektórzy, 
targani nieustannymi wątpli­
wościami, wciąż zwlekają z de­
cyzją, A nuż pojawi się coś 
nowszego, tańszego, lepszego? 
Z pewnością, więc przyjmując 
taką strategię, skazujemy się na 
wieczne czekanie...

Niecierpliwi, ambitni i za­
możni interesują się wyłącznie 
urządzeniami najnowszymi, 
najbardziej zaawansowanymi 
technologicznie, po prostu „to­
powymi”. Przepłacają, by za­
znać miłego poczucia przyna­
leżności do elity, które, nieste­
ty, mija okrutnie szybko, gdyż 
dzisiejszy rynkowy hit jutro po­
wędruje na znacznie niższą 
półkę. W niektórych dziedzi­
nach zmiany następują w pora­
żającym tempie. Kupując na ra­
ty domowy komputer możemy 
być pewni, że zanim spłacimy 
dług, nasz supernowoczesny 
Pecet stanie się starociem.

Gdy wreszcie rozpakujemy 
1 ustawimy nowo zakupiony 
sprzęt, pojawia się inny pro­
blem: jak on działa? Producenci 
Przekonują, że oferowane 
Przez nich urządzenia obsługu­
je się dziecinnie łatwo, wręcz 
intuicyjnie. Kłamią. Kto chce 

naprawdę zgłębić możliwości 
kamery czy „inteligentnej” ku­
chenki mikrofalowej, gruntow­
nie poznać ich rozliczne funk­
cje, z których większość i tak 
okaże się w praktyce zupełnie 
nieprzydatna, musi na to po­
święcić sporo czasu. Instrukcja 
obsługi jednego z użytkowa­
nych w Japonii telefonów ko-

Adam Rymont

Karuzela nowości
Rynek nie daje ludziom spokoju, mamiąc tysiącami atrakcji
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mórkowych trzeciej generacji 
liczy... 945 stron druku. Nawet 
jednak korzystanie z banalnej 
pralki automatycznej wymaga 
pewnego przygotowania, pod­
czas gdy starą, poczciwą „fra- 
nię” uruchamiało się bez ja­
kichkolwiek kłopotów.

***

Futuryści snują wizje bio- 
komputerów sterowanych my­
ślą i wszczepianych do zębów 
telefonów komórkowych, któ­
re będą zamieniały głos na mi- 
krowibracje, przekazywane 
poprzez układ kostny wprost 
do wewnętrznych narządów 
słuchu. Zostawmy na razie te 
opowieści i zobaczmy, co nas, 
konsumentów dóbr docze­
snych, czeka w najbliższej 
przyszłości. Przegląd nowinek 
i trendów zaczynamy od samo­
chodów.

Jak wszędzie, tak i tu karu­
zela z nowościami kręci się co­
raz szybciej, przy czym często 
jest to ruch pozorny. Skonstru­
owanie od podstaw całkowicie 
nowego pojazdu jest przedsię­
wzięciem trudnym i kosztow­
nym. Zmiany następują zazwy­
czaj drogą ewolucji. Dlatego au­
to, przedstawiane w reklamach 
jako sensacja sezonu, przy bliż­
szym oglądzie okazuje się lek­
ko odświeżonym, dobrze już 
znanym modelem. Zmieniony 
kształt reflektorów, inna atrapa 
chłodnicy, nieco zmodyfikowa­
ne wnętrze, nowe wzory tapi- 
cerki. To, zdaniem specjalistów 
od marketingu, wystarczy, by 
podtrzymać zainteresowanie 
rynku.

Charakterystycznym, pozy­
tywnym zjawiskiem jest stałe 
wzbogacanie wyposażenia. Ele­
menty do niedawna spotykane 

wyłącznie w drogich limuzy­
nach, jak choćby ABS, czyli sys­
tem przeciwdziałający bloko­
waniu się kół przy hamowaniu, 
poduszki powietrzne czy elek­
trycznie otwierane szyby trafia­
ją do aut popularnych, dostęp­
nych przeciętnemu klientowi 
samochodowych salonów. 
Przestaje być luksusem klima­

tyzacja. Niewykluczone, że 
wkrótce upowszechnią się au­
tomatyczne skrzynie biegów, 
pozwalająca lepiej orientować 
się w terenie satelitarna nawiga­
cja GPS, ułatwiające parkowa­
nie kamery, zapewniające do­
brą widoczność ksenonowe 
lampy; drobne, lecz istotne 
z punktu widzenia bezpieczeń­
stwa rozwiązania, takie jak 
światła awaryjne, włączające 
się w chwili gwałtownego ha­
mowania lub gadżety w rodza­
ju wycieraczek uruchamianych 
automatycznie, gdy na szybę 
spadną pierwsze krople desz­
czu, czy specjalne karty zastę­
pujące tradycyjne kluczyki. In­
tegralną częścią pojazdu staną 
się telefony komórkowe, połą­
czone na przykład z radiood­
twarzaczem CD.

Konkurencja i wciąż za­
ostrzane przepisy z zakresu 
ochrony środowiska powodują, 
że konstruktorzy dążą do obni­
żenia zużycia paliwa i ograni­
czenia emisji szkodliwych 
związków chemicznych w spa­
linach. Wiążąca się z tym ko­
nieczność zmniejszenia wagi 
samochodów oraz wymogi do­
tyczące recyklingu skłaniają do 
szerszego wykorzystywania 
tworzyw sztucznych. Amery­
kański koncern Chrysler przy­
mierza się do budowy samo­
chodu o karoserii wykonanej 
całkowicie z łatwo przetwarzal- 
nego, specjalnie barwionego 
(koniec zmartwień z zarysowa­
nym lakierem!) poliereftalanu 
etylenu (znany skądinąd PET). 
Pierwsze próby okazały się nie­
zbyt udane, ale wcześniej czy 
później powiodą się i będzie to 
pośmiertny triumf legendarnej 
„mydelniczki”, czyli enerdow- 
skiego trabanta.

W perspektywie kilku lat do 
samochodów z pewnością za­
wita wszędobylski Internet. Na 
deskach rozdzielczych pojawią 
się połączone z siecią panele, 
informujące kierowcę o kor­
kach na drodze, aktualnej po­
godzie, ostrzegające przed nie­
bezpiecznym zakrętem, ale na 
żądanie wyświetlające także 

cennik paliw na najbliższej sta­
cji benzynowej i menu w mija­
nej właśnie przydrożnej restau­
racji. Złodziej samochodów bę­
dzie musiał być jednocześnie 
komputerowym hakerem, ina­
czej się w tym wszystkim nie 
połapie.

Trudno oczekiwać rewolu­
cji, jeśli chodzi o napęd samo­
chodów. Ogniwa wytwarzające 
energię z połączenia wodoru 
i tlenu znajdują się nadal w fa­
zie eksperymentów. Umiarko­
wanym zainteresowaniem cie­
szy się również toyota prius, 
pierwsze seryjnie produkowa­
ne auto z napędem hybrydo­
wym, elektryczno-spalino- 
wym.

Mało prawdopodobny wy­
daj e się także rynkowy sukces 
takich pomysłów, jak zastąpie­
nie zwykłej kierownicy dżojsti­
kiem lub wolantem, podobnym 
do sterów w samolocie. Spokoj­
nie mogą spać tradycjonaliści, 
nie lubiący nazbyt śmiałej styli­
styki. Co prawda koncerny sa­
mochodowe uwielbiają prezen­
tować na targach tzw. concept 
cars, czyli futurystyczne pojaz­
dy o szokująco nowatorskich 
kształtach, lecz gdy prżychodzi 
czas decyzji o wprowadzeniu 
auta do produkcji, fantazja 
przegrywa ze zdrowym rozsąd­
kiem i wiedzą o oczekiwaniach 
rynku.

***

Pamiętacie Państwo impor­
towane z ZSRR, a później tak­
że produkowane na radziec­
kiej licencji w kraju, telewizo­
ry rubin? Kosztowały równo­
wartość dwóch średnich pen­
sji. Kupowało się je spod lady, 
chociaż nie bardzo chciały się 
pod nią zmieścić. Były wiel­

kie, ciężkie i niebezpieczne, 
bo oparte na rozgrzewających 
się niczym piecyk układach 
lampowych. Wstawiane do 
ciasnych wnęk meblościanek 
stały się przyczyną niejednego 
pożaru. Nie było tygodnia, by 
gdzieś w Polsce nie odnotowa­
no fatalnej w skutkach eksplo­
zji rubina. Godziliśmy się z za­

grożeniem, zafascynowani 
magią kolorowej telewizji. 
I nieważne, że ze względu na 
krótką żywotność kineskopu 
barwy wkrótce bledły...

Dzisiaj sklepy ze sprzętem 
rtv oszałamiają bogactwem wy­
boru. Na półkach dominują od­
biorniki o całkowicie płaskich 
ekranach, minimalizujących 
zniekształcenia obrazu. Jesz­
cze kilka lat temu stanowiły 
kosżtowną nowinkę, dziś stają 
się standardem, tak samo jak 
systemy poprawiające jakość 
dźwięku oraz układy podwaja­
jące częstotliwość odświeżania 
obrazu (telewizory 100 Hz, czy­
li „stuhercowe”), dzięki czemu 
mniej podobno męczy się 
wzrok widza.

Zdaniem Piotra Krakowia­
ka, szefa branżowego czasopi­
sma „AGD RTV Info Serwis”, 
przyszłość należy jednak do 
wyświetlaczy plazmowych 
i ciekłokrystalicznych, które 
można powiesić na ścianie ni­
czym olejny portret dziadka. 
Na razie barierą jest cena 
- wysokiej klasy panoramicz­
ny, 30-calowy odbiornik LCD 
produkcji renomowanej firmy 
kosztuje ponad 20 tysięcy zło­
tych.

Od lat trwają próby z HDTV, 
czyli telewizją wysokiej roz­
dzielczości. Na razie bez więk­
szych sukcesów komercyjnych. 
Niepewny jest także los tzw. 
platform cyfrowych. Funkcjo­
nują już w Irlandii, Szwecji, 
Wielkiej Brytanii i w Niem­
czech, ale nie pozyskały do­
tychczas zbyt wielu abonentów 
i przynoszą straty. To droga 
technologia.

Być może lepiej powiedzie 
się projektorom 3D, czyli tele­
wizji trójwymiarowej:

- Byłem na jej pokazie 
w Berlinie. Rzecz polega na ma­
nipulowaniu odbiciami światła 
i opóźnieniami dźwięku, czyli 
zwyczajnym oszukiwaniu mó­
zgu, ale wrażenie jest rzeczywi­
ście niesamowite. Zupełnie jak­
by człowiek znalazł się nagle 
w centrum akcji „Gwiezdnych 
wojen” - opowiada Piotr Krako­
wiak.

Coraz częściej telewizor sta­
nowi część tzw. domowego ki­
na („tak zwanego”, bowiem mi­
mo wysiłków konstruktorów, 
uciekania się do najróżniej­
szych technicznych sztuczek, 
jest to wciąż określenie mocno 
na wyrost). Innym jego nie­
zbędnym elementem jest od­
twarzacz DVD. Powoli tanieją 
nagrywarki DVD, ale przeszko­
dą w ich rozpowszechnieniu, 
obok mimo wszystko wciąż wy­
sokiej ceny, jest brak jednolite­
go standardu zapisu (istnieją 
trzy i każdy ma swoich zwolen­
ników) oraz trudności z kopio­
waniem fabrycznych płytek 
z filmami.

Tak czy inaczej, cyfrowy za­
pis obrazu i dźwięku na krążku 
zapewne z czasem całkowicie 
zastąpi klasyczny zapis magne­
towidowy, tak jak technologia 
CD wyparła magnetofony i pły­
ty gramofonowe. Pewnym roz­
wiązaniem przejściowym są 
urządzenia wykorzystujące 
przy nagrywaniu sygnału z te­
lewizora twardy dysk, podobny 
do tego, który stosuje się 
w komputerach.

Niewykluczone, że wszyst­
kich konkurentów pogodzą 
karty pamięci. Wykorzystujące 
je miniaturowe odtwarzacze 
nie zawierają żadnych silnicz- 
ków, w ogóle jakichkolwiek ru­
chomych części. Można je no­
sić na ręce jak zegarek lub na 
szyi jak wisiorek. Są już sprze­
dawane m.in. w Japonii. Tam­
tejsza młodzież używa ich do 
słuchania ściągniętych z Inter­
netu plików muzycznych MP3.

W Polsce z kartami pamięci 
stykają się głównie właściciele 
cyfrowych aparatów fotograficz­
nych i wideokamer. Zwłaszcza 
te pierwsze robią ogromną ka­
rierę. Przez zawodowców i wy­
magających fotoamatorów trak­
towane z dystansem, zostały en­
tuzjastycznie przyjęte wśród do­
tychczasowych użytkowników 
tzw. ghipawek, czyli prostych, 
zautomatyzowanych kamer, 
działających według zasady: 
„naciśnij spust migawki, a resztę 
pozostaw nam”. Nam, czyli spe­
cjalistom z fotolaboratorium. 
W przypadku fotografii cyfrowej 
owo „nam” oznacza tkwiącą we 
wnętrzu aparatu elektronikę.

Cyfrówki zachwycają uni­
wersalnością. Wykonane za ich 
pomocą zdjęcia można zapisać 
w komputerze, zarejestrować 
na dysku CD, wysłać znajo­
mym pocztą elektroniczną lub 
wydrukować w formie tradycyj­
nych odbitek papierowych z co­
raz bardziej zadowalającą jako­
ścią.

Spore zmiany zachodzą 
również w przypadku kamer 
wideo. Do niedawna stanowiły 
one synonim luksusu, dostęp­
nego tylko wybrańcom, dziś 
potaniały i spowszedniały. 
Standardem staje się sprzęt kla­
sy DV, rejestrujący obraz 
i dźwięk cyfrowo na taśmach 
magnetycznych, ukrytych 
w minikasetach. Jego zaletą 
jest wysoka jakość zapisu, nie­
kiedy porównywalna z urzą­
dzeniami profesjonalnymi oraz 
łatwość obróbki zarejestrowa­
nego materiału na domowym 
komputerze, umożliwiająca sa­
modzielną „produkcję” filmów 
- z napisami, efektami specjal­
nymi itp.

Współpraca 
PAWEŁ STACHNIK 

Wkrótce o nowościach 
i tendencjach w telefonii ko­
mórkowej i sprzęcie gospodar­
stwa domowego
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R
ole „mundurowe”, 
których tak wiele 
Pan zagrał w swo­
jej teatralnej i fil­
mowej karierze, 
przepowiedział Panu kra­

wiec, w krakowskim Teatrze 
im. J. Słowackiego, u począt­
ku Pańskiej kariery. Czy tak?

- A skądże pani o tym wie?
- Mierzył Pan kostium Ed­

munda, którego grał Pan 
w „Damach i huzarach”...

- A krawiec powiedział: 
„Bez poprawek. Jest pan stwo­
rzony do munduru”.

- I ten mundur, szczegól­
nie Józefa Piłsudskiego, to­
warzyszy Panu od wielu lat. 
Czy w Pańskim rodzinnym 
domu istniał kult Marszałka?

- Tak. I stąd wzięła się mo­
ja fascynacja jego osobą. Pa­
miętam moje ciotki uganiające 
się po domu w poszukiwaniu 
jakiegoś pisma z podpisem Pił­
sudskiego. Był rok 1939, mia­
łem kilka lat i zupełnie nie 
wiedziałem, o co chodziło.

- A co chodziło?
- O dyplom mojego dziad­

ka. Odnaleziony zresztą. Tak 
więc spotykamy się z Marszał­
kiem niemal od dzieciństwa. 
Prywatnie i służbowo. Wystar­
czająco często „wchodziłem 
w portki” Piłsudskiego, by na­
pisać książkę „Moje spotkania 
z Marszałkiem”. To są reflek­
sje, przemyślenia, efekt roz­
mów, szperania we wspomnie­
niach, no i oczywiście ról. 
Wszystko ilustrowałem uni­
kalnymi zdjęciami, często do­
tąd nie publikowanymi.

- A to pierwsze, artystycz­
ne z nim spotkanie mocno 
zapadło w Pańskiej pamięci?

- Zaproszono mnie na zdję­
cia próbne do filmu „Polonia 
Restituta”. Nigdy nie chodzę 
na żadne castingi, wychodząc 
z założenia, że jak mnie ze- 
chcą, to znajdą. Wówczas na­
mówiła mnie charakteryzator- 
ka. Kleiła na twarzy wąsy, ..ro­
biła makijaż, mówiąc: - Tylko 
pan może go zagrać. Po pierw­
szym ujęciu decyzja zapadła. 
Nie była łatwa, bo przecież 
w tamtym czasie Piłsudski był 
„na cenzurowanym”. Długo 
zastanawialiśmy się z Krzyś- 
kiem Chamcem, który grał Pa­
derewskiego, czy brać udział 
w tym filmie. Ostatecznie 
przekonał mnie do tego gene­
rał Boruta-Spiechowicz, które­
go przypadkowo spotkałem 
w Zakopanem. Nie tylko prze­
konał, ale także przywołał 
wiele swoich wspomnień 
związanych z Marszałkiem. 
Wówczas zacząłem intensyw­
nie przyglądać się tej postaci, 
śledzić drobiazgowo szczegó­
ły biograficzne. Po raz drugi 
zagrałem Piłsudskiego w sztu­
ce „Pasjanse Pana Marszałka”, 
z Anką Nehrebecką w roli żo­
ny Aleksandry.

- Czy prawdą jest, że 
sprawił to przypadek?

- Tak. Dwa razy w życiu ko­
ledzy oddali mi swoje role, 
twierdząc, że będę lepszy od 
nich. To niebywała rzadkość 
w naszym zawodzie, w któ­
rym każdy uznaj e, że zagrać 
może wszystko. Otóż po raz 
pierwszy Staszek Jasiukiewicz 
oddał mi rolę Polelum w insce­
nizacji „Lilii Wenedy”. Drugim 
był Henio Machalica. Wręcza­
jąc mi egzemplarz „Pasjan­
sów”, powiedział: „Przecież ja 
się kompletnie nie nadaję na 
Piłsudskiego. Tylko ty możesz 
go zagrać”.

- Czy w ramach docieka­
nia prawdy o bohaterze spo­
tykał się Pan z jego rodziną?

- Oczywiście. Odwiedziłem 
jego córki w Wilanowie. Po­
dejmowała nas Jadwiga 
- Wanda była już schorowana, 
na wózku. Nigdy nie zapomnę 
jej oczu, pełnych uwielbienia 
dla ojca i uwagi, z jaką słucha­
ła naszych interpretacji. 
Z oczu człowieka można wy­

czytać niemal wszystko. Stu­
diowałem oczy wielu postaci, 
które grałem, bo zawsze do­
ciekałem prawdy. Przeglądną­
łem kilkugodzinny materiał 
archiwalny o Marszałku, śle­
dziłem każdy jego gest, ruch, 
spojrzenie. Odwiedziłem też

Namiętność i elegancja
Z JANUSZEM ZAKRZEŃSKIM rozmawia Jolanta Ciosek

Sulejówek, odnalazłem sta­
ruszkę, która znała Piłsuds­
kiego. „Marszałek? Pamiętam, 
pamiętam. Chodził między ty­
mi drzewami, w płaszczu na­
rzuconym na plecy. I wciąż 
z kimś rozmawiał. Pewnie 
z tymi sosnami. A Marszałko­
wa? Co niedziela, z córkami, 
trzy kilometry chodziła do ko­
ścioła”. Takie informacje były 
dla mnie najważniejsze. Dzię­
ki nim zrozumiałem określe­
nie „samotnik z Sulejówka”, 
skąd się wzięła ta jego miłość 
do pasjansów. Będąc w Lon­
dynie, w Instytucie Piłsud­
skiego, dotykałem jego kart, 
flagi narodowej, którą nakryta 
była trumna. Bo widzi pani, ja 
wierzę w to, że człowiek zo­
stawia w przedmiotach swoją 
energię.

- Historię każdej granej 
postaci tak szczegółowo Pan 
studiował?

- Tak, bo nigdy nie intere­
sowały mnie obiegowe opinie, 
lecz prawda o człowieku. Gdy 
przygotowywałem się do roli 
Witkacego, to nie szukałem 
w nim pijaka, narkomana, 
dziwkarza i szaleńca. O tym 
wszystkim wiemy. Szukałem 
natomiast człowieka, którego 
nie znamy, o którym mogłem 
odkryć jakąś nową prawdę. 
Zainteresował mnie np. jego 
kompleks ojca. Wszyscy wie­
dzieli, że go nienawidził, ale 
nikt nie odpowiedział, dlacze­
go. Jak grałem Napoleona 
w „Popiołach” Wajdy, to bę­
dąc w Paryżu, wpatrywałem 
się godzinami w jego kapelusz 
w Szkole Wojskowej. Gdy po­
jechałem do mojego rodzinne­
go Chmielnika, oglądałem pu­
dełko zapałek, które Marsza­
łek zostawił tam u państwa 
Stradowskich. Dla mnie takie 
spotkania, zdarzenia, do­
świadczenia są ważne, bo wy­
wołują emocje, budują obra­
zy. Mam w swym dorobku kil­
ka takich postaci, z którymi 
stykałem się na scenie czy 
przed kamerą. One utkwiły 
we mnie i do dziś wyznaczają 
moją drogę.

- Z osobą Marszałka jest 
Pan wręcz utożsamiany. Czy 
to nie stało się już irytujące 
dla Pana?

Wielokrotnie brałem 
udział w różnego rodzaju in­
scenizacjach ulicznych zwią­
zanych z jego osobą. Po raz 
pierwszy, w 1998 roku aranżo­
wano przyjazd Marszałka do 
Warszawy. Tłumy, które przy­
szły powitać... Piłsudskiego, 
wprawiły mnie w osłupienie. 
Pomieszanie fikcji z rzeczywi­
stością było czymś nieprawdo­
podobnym. Młode małżeń­
stwo podało mi w nosidełku 
maleńkie dziecko, bym je... 
pobłogosławił. Co ja mam pa­
ni na to odpowiedzieć?

- Kim Pan się wówczas 
czuł: sobą czy Marszałkiem?

- Oczywiście, że Piłsud­
skim. Zawsze bardziej utożsa­
miam się z postacią niż ją 
gram. Bo nie chcę grać, ale 
być. Gdy zdejmuję kostium, 
słysząc np. ostatni klaps w fil­
mie, coś dziwnego się we 
mnie dzieje. Trudno mi roz­
stać się z bohaterem, często 

długo o nim jeszcze myślę. 
Tak było np. po zakończeniu 
zdjęć do „Epilogu norymber­
skiego”, w którym grałem gu­
bernatora Franka. Może dlate­
go, że zmierzając się z każdą 
rolą, zaglądam we wszystkie 
zakamarki człowieka. Jego po-

Fot. Wacław Klag

. .

wierzchowność mnie nie inte­
resuje. Aktor musi mieć swoje 
własne doświadczenia, żeby 
móc je później przekazywać. 
Chodząc po świecie, staram 
się obserwować wszystko, co 
się wokół mnie dzieje. Prze­
cież każdy napotkany czło­
wiek jest materiałem na scena­
riusz, na książkę. Trzeba tylko 
umieć w niego zajrzeć. Każdy 
człowiek jest kopalnią i trzeba 
go zgłębiać, by przekazać 
o nim jak najwięcej prawdy, 
by czegoś ważnego nie prze­
oczyć.

- Ta chęć poszukiwań spo­
wodowała, że wybrał Pan ak­
torstwo?

- Nigdy nie marzyłem o ak­
torstwie. Dwa lata studiowa­
łem medycynę, jeździłem 
w pogotowiu jako sanitariusz, 
byłem świadkiem ataków wo­
reczków robaczkowych i in­
nych paskudztw. To był czas 
poznawania ludzi i ich obser­
wacji. Gdy uznałem, że wy­
rostki mnie nie interesują 
- zdałem do szkoły teatralnej 
w Krakowie. A wszystko za 
sprawą Cyganki, która wywró- 
żyła mi ten zawód. Podczas 
„medycznych” wagarów we 
Wrocławiu. Podeszła i powie­
działa: „Będziesz uprawiał ar­
tystyczny zawód w Warsza­
wie”.

- Nomen omen cygański 
zawód...

- Żeby pani wiedziała. Jego 
początki, czyli czas najbar­
dziej zapadający w sercu 
i w pamięci, to przecież Kra­
ków - cudowne miasto, z któ­
rym wiążę tyle wspomnień.

- Pamięta Pan młodą 
dziewczynę, która po wiele- 
kroć przychodziła na Pań­
skie przedstawienia do „Sło­
wackiego”, a potem za kuli­
sami mówiła: „Dzięki panu 
żyję...”

- A na klamce zawieszała 
mi prezenty, chyba materiały 

na koszule... Moje kontakty 
z Krakowem datują się od 
wczesnych lat powojennych, 
gdy przyjeżdżałem do ciotki, 
siostry matki, Kazimiery 
Szyszko-Bohusz, aktorki, 
Panny Młodej z krakowskiej 
inscenizacji „Wesela”. Wów­

czas rozmawiało się wyłącz­
nie o teatrze, obowiązkiem 
było pójście na przedstawie­
nie. Pamiętam jej wspomnie­
nia o Zofii Jaroszewskiej, któ­
ra podczas okupacji rozdawa­
ła swoją garderobę powracają­
cym z powstania warszawia­
kom. Potem, gdy Bronisław 
Dąbrowski zatrudnił mnie do 
Teatru im. Słowackiego, gra­
łem z tą wspaniała panią i ak­
torką. Spędziłem w tym te­
atrze kilka szczęśliwych sezo­
nów, spotkałem wybitnych ar­
tystów. Ale nie o nich chcę 
mówić, ale o tych, o których 
już prawie nikt nie pamięta. 
Bronisława Lenk-Janikowska, 
Isia z prapremierowego przed­
stawienia „Wesela”, później 
suflerka - legenda tego teatru. 
Mieszkała, jak ja, w mieszka­
niu służbowym przy placu 
Świętego Ducha. To ona uczy­
ła mnie teatru, prawdy sce­
nicznej. Schodziliśmy się 
z kolegami, graliśmy w karty, 
a potem braliśmy egzempla­
rze do ręki i czytali role. „Nie 
wierzę ci w to, co mówisz, 
jeszcze raz” - tak było do 
upadłego. O Krakowie mógł­
bym wspominać godzinami. 
O cudownym dyrektorze i re­
żyserze Bronisławie Dąbrow­
skim, o uroczym portierze 
Niedbale, o moich młodzień­
czych ekscesach...

- Przyzna się Pan choć do 
niektórych?

- To się nie nadaje do druku. 
Choć Marta Stebnicka zawsze mi 
powtarza: „Młody byłeś, miałeś 
dużo włosów na głowie, musia- 
łeś się wyszumieć. Nie rób sobie 
żadnych wyrzutów”. To był taki 
czas, że po przedstawieniach 
chodziło się na wódkę do „Polle­
ra” albo do „Feniksa”. Portier 
miał do wypożyczenia krawaty, 
bo bez nich do lokalu nie wpusz­
czano.

- I jeden list spowodował, 
że zostawił Pan Bronisławę

Janikowską, portiera Nie- 
dbałę, „Pollera” i wyjechał 
do Warszawy...

- Od Jerzego Kreczmara: 
„Szanowny panie Januszu, 
proponuję panu angaż do Te­
atru Polskiego w Warszawie”. 
Mam ten list do dziś. Czekała 

tam na mnie rola Pugaczowa. 
Gdy o zamiarze mojego odej­
ścia dowiedziała się Zofia Ja­
roszewska, powiedziała: „Sy­
nu, przecież oni cię tam zeżre- 
ją”. Jestem w „Polskim” do 
dziś, od 37 lat.

- Nie spełniło się na 
szczęście proroctwo Zofii 
Jaroszewskiej, choć zapew­
ne na początku było „pod 
górkę”?

- A co pani myśli, że tam 
czekali na młodego aktora 
z Krakowa? Takich nazywa się 
„spychaczami”. Przyjeżdżają, 
by kolegów zepchnąć na drugi 
plan. Nie było łatwo. Zazdrość 
wpisana jest w ten zawód. 
Sam bywam zazdrosny, ale ni­
gdy zawistny i sam zazdrości 
doświadczyłem. Powoli wcho­
dziłem w ten zespół, choć od 
razu dużymi rolami. Od mi­
strzów uczyłem się wszystkie­
go, bo sam wyznaję zasadę 
mistrza i czeladnika. Zawsze 
chciałem być na scenie z lep­
szymi ode mnie. Technikę gry 
aktorskiej zawdzięczam 
dwóm wielkim krakowskim 
aktorkom: Marii Malickiej 
i Zofii Jaroszewskiej. W War­
szawie podglądałem na scenie 
Ninę Andrycz i Elżbietę Barsz­
czewską, grając z nimi w „Ma­
rii Stuart”. Ja, gówniarz, tuż 
po przyjeździe z Krakowa! 
Przecież mogły mnie przego­
nić ze sceny. Zawsze z pokorą 
śledziłem każdy krok, gest mi­
strzów. Od Jerzego Kreczmara 
usłyszałem, po roli w „Samu­
elu Zborowskim”, najlepszą 
recenzję w życiu: „Jest pan ak­
torem, który każdy tekst po­
wie zrozumiale”. Śmieszne 
rzeczy mówię, prawda? Szcze­
gólnie w obliczu bylejakości 
słowa, która często króluje 
dziś na scenie.

- Nie śmieszne, ale dla 
wielu zapewne dziś niemod­
ne. Ta bylejakość ogarnia 
nas na każdym kroku, stała 
się normą.

- Wkradła się też za kulisy 
teatru. Może jestem staromod­
nym konserwatystą, przyzwy­
czajonym do pracy w teatrze 
z ludźmi wielkiej klasy i kultu­
ry. Władysław Krzemiński, 
wspaniały dyrektor i reżyser, 
przychodził na każdą próbę 
wytwornie ubrany: nienagan­
ny garnitur, krawat, wytworne 
lakierki. Inna sprawa, że 
w trakcie prób, gdy emocje do­
chodziły do głosu, najpierw 
zdejmował marynarkę, potem 
odpinał szelki i rozgorączko­
wany, w porozpinanej koszuli, 
wciąż szukał w nas prawdy 
scenicznej. Dziś coraz rza­
dziej dostrzegam taką namięt­
ność w pracy i elegancję bycia. 
Ale nie chcę narzekać jak sta­
ry wapniak. Wolę wspominać 
dobre teatralne lata. Wspania­
łych kolegów: Staszka Jasiu- 
kiewicza - świetny aktor, 
o którym nikt prawie już dziś 
nie pamięta, Władka Hańczę, 
Tadzia Fijewskiego. To byli pa­
sjonaci teatru.

- Pan nim nie jest?
- Bywam. Staram się roz­

dzielać życie zawodowe od ro­
dzinnego i zachowywać wła­
ściwe proporcje. Nie mam 
w sobie takiej pazerności na 

granie, jaką miał np. Romek 
Wilhelmi. Ta jego sceniczna 
łapczywość była wspaniała, 
niezwykła, ale zapłacił za nią 
najwyższą cenę. Odskocznią 
od zawodu jest dla mnie mu­
zyka, przyroda, długie space­
ry. Wtedy mogę się trochę nad 
sobą zatrzymać, zastanowić, 
„poskładać” siebie, wyciszyć. 
Usłyszeć w ciszy Jego, siebie 
i drugiego człowieka. Niestety, 
stajemy się coraz bardziej głu­
si na siebie i innych. Nie po­
trafimy słuchać. To jest grzech 
nasz największy. A przecież 
otwarcie na drugiego człowie­
ka jest krokiem w stronę har­
monii będącej kluczem do ży­
cia.

- Romantyk z Pana czy 
nadwrażliwiec?

- Jedno i drugie. Aktorstwo 
to jest przedziwny zawód. 
Z jednej strony okrutny, wy­
niszczający. Czasami w nie­
spełnieniach i rozczarowa­
niach prowadzący do kroków 
desperackich. Z drugiej zaś 
strony pozwala poznawać sa­
mego siebie i dawać coś z sie­
bie innym. Bez wrażliwości 
trudno go uprawiać.

- Czy jednak nie jest tak, 
że rzadko zdarzają się praw­
dziwe przyjaźnie wśród ak­
torów?

- Odpowiem nie wprost. 
Z Tadziem Fijewskim siedzie­
liśmy w jednej garderobie, jeź­
dziliśmy razem na ryby... Kie­
dyś, jako „chłopcy serialow- 
cy”, pojechaliśmy do Moskwy 
na otwarcie Dni Kultury Pol­
skiej. Takie to były czasy, 
o czym dziś wielu wstydzi się 
mówić. Miałem za sobą role 
w „Czarnych chmurach”, 
„Stawce większej niż życie”, 
wielu innych serialach, więc 
byłem w „ekipie”. W dniu po­
wrotu, w holu hotelowym spo­
tkałem scenografa tej uroczy­
stości. Wyjął butelczynę, kieli­
szek i wypiliśmy po „malu­
chu” na pożegnanie. „Weź ten 
kieliszek, na pamiątkę” - po­
wiedział. Wziąłem i pojecha­
łem na lotnisko. Przy odpra­
wie celnej stał Tadek Fijewski 
- lekko chwiejny. Kurczowo 
trzymał plastykową torbę, 
z której coś zaczęło ciurkać. 
Wącham - koniak. Wyjąłem 
kieliszek, podstawiłem pod 
cieknącą torbę i zaczęliśmy 
żegnać Moskwę. Po powrocie 
do Polski kieliszek trafił do 
kredensu, a ja lubiłem z niego 
od czasu do czasu łyknąć dla 
kurażu, co mocno tępiła moja 
żona. Tadek wciąż wracał do 
tego kieliszka, nie mogąc się 
nadziwić, skąd go wziąłem na 
lotnisku. Któregoś dnia, po la­
tach, żona właśnie otworzyła 
kredens, a kieliszek, ni z tego 
ni z owego, spadł i potłukł się. 
Za kilka minut zadzwonił Sta­
szek Mikulski z wiadomością 
o śmierci Tadzia.

- Sądzi Pan, że było to po­
żegnanie przyjaciela?

- Wierzę w metafizykę, bo 
wciąż jej doświadczam. Tak 
samo jak wierzę w przezna­
czenie. Są siły, które nami kie­
rują.

- Pańskim przeznacze­
niem było aktorstwo?

- Na pewno, choć czasami 
żałuję, że nie zostałem leka­
rzem. Mógłbym nadal mówić 
do uroczych pacjentek: „No to 
proszę się teraz rozebrać”

- No cóż, pozostało Panu 
pedagogiczne analizowanie 
dusz uroczych studentek 
w Wyższej Szkole Mene­
dżerskiej, gdzie ma Pan wy­
kłady...

- I zaczepianie na ulicy 
przez starsze panie wspomi­
nające moje występy sprzed 
czterdziestu lat - wzruszające. 
Jest taka piosenka w „Skrzyp­
ku na dachu”: „Coś rodzi się, 
coś przemija/ Ale zostaje po 
nas ślad’’. Najważniejsze, by 
zostawić po sobie ślad. A to mi 
się chyba udąje?
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P
rofesor Stanisław Grzy­
bowski nie byłby sobą, 
gdyby nie zaczął pole­
micznie. Taki już jest. Jak pisał 

Franciszek Leśniak: Słynie z do- 
sadności i ciętego języka, którego 
używa jednak przede wszystkim 
wobec wynaturzeń życia akade­
mickiego. Do obrad szacownych 
gremiów swymi wypowiedziami 
wprowadza niejednokrotnie fer­
ment, skłaniając pewnie niejed­
nego ich uczestnika do mocniej­
szego poruszenia się w krześle, 
przebudzenia i powrotu do istoty 
problemu, a nawet myślenia ka­
tegoriami pozazaściankowymi.

Zanim jeszcze kelner przy­
niósł kawę, zanim rozsiedliśmy 
się na dobre w „Noworolu”, Pro­
fesor już mnie zaczął szarpać 
polemicznie. Po pierwsze za Ra­
dłów. Pisząc o rektorze Uniwer­
sytetu Jagiellońskiego, prof. 
Franciszku Ziejce, stwierdziłem, 
że jego rodzinny Radłów w la­
tach dwudziestych ubiegłego 
wieku przestał być miastem. Ra­
dłów jest miastem, pozbawio­
no go tylko praw miejskich - do­
wodzi Profesor, a ja coś bąkam 
o kryterium formalnym, żeby, 
broń Boże, nie wdać się w roz­
ważania, niewątpliwie pasjonu­
jące, ale dygresyjne. Tym bar­
dziej że pojawia się następna 
sprawa - Profesor twierdzi, iż 
rektor Ziejka byłby świetnym 
- i nie bez szans - kandydatem 
na prezydenta Rzeczypospolitej. 
Później przeskakujemy na Wałę­
sę, z Wałęsy na Piłsudskiego, 
z Piłsudskiego na Marksa. 
I brniemy coraz dalej, coraz głę­
biej w historyczną gęstwinę, 
w matecznik faktów i doktryn, 
więc wyciągam Profesora, prze­
mocą, za uszy, zmuszam, żeby 
pojawił się tu i teraz. Skoro chce 
pan pisać o mnie w cyklu „Krako­
wianie", proszę używać dużej li­
tery - słyszę, po czym następuje 
krótki wykład o decyzji komisji 
PAN zmieniającej Krakowian 
w krakowian, Tarnowian w tar­
nowian. W rzeczywistości - jak 
twierdzi prof. Grzybowski - po­
nieważ decyzja zapadła w wia­
domych czasach, chodziło o za­
konników, pisanych niegdyś 
z dużej litery - Jezuita, Re­
demptorysta...

Obiecuję solennie, że prof. 
dr hab. Stanisław Grzybowski 
będzie Krakowianinem przez 
wielkie, przez największe „K”, 
co mu się zresztą należy, nie tyl­
ko ze względu na osobiste za­
sługi, ale także prawem dziedzi­
czenia - jest potomkiem Grzy­
bowskich i Estreicherów, rodzin 
arcykrakowskich i dla Krakowa 
ogromnie zasłużonych. O Estre­
icherach - albo Ósterreicherach, 
albo Oesterreicherach, bo ich 
nazwisko zmieniało się wraz 
z postępującą polonizacją 
- w Krakowie wszyscy coś sły­
szeli, chociaż, prawdę mówiąc, 
zacny ten ród swej polskiej hi­
storii nie zaczął od Krakowa. 
Dominik - z woli Boga malarz, 
z nazwiska Austriak, z języka 
Niemiec, z miejsca zamieszka­
nia Morawianin - miał zasilić 
planowaną przez Kołłątaja aka­
demię malarstwa w Krakowie. 
Jak pisał jego syn, Alojzy: Gdy 
atoli takowe urządzenie dotąd 
nastąpić nie mogło, powołany 
jest od króla Stanisława Augu­
sta do Warszawy, gdzie do koń­
ca roku 1781 użyty był do malo­
wania portretów familijnych 
królewskich i do kopiowania 
malowideł obcych w Zamku 
i Łazienkach.

Krystyna Grzybowska z Es­
treicherów, matka mojego roz­
mówcy, odnotowała anegdotę 
przekazywaną w rodzinie z po­
kolenia na pokolenie:

Otóż Dominik był zajęty ma­
lowaniem fresku w jednej z sal 
zamkowych. Król wszedł do sali, 
długo milcząc, przypatrywał się 
lego pracy, czego Dominik z wy­
sokości swej drabiny nawet nie 
zauważył.

- Wie heissen Sie? - zapytał 
wreszcie król, który wiedział tyl­

ko tyle, że to jest „Niemiaszek 
Kołłątaja, rodem z Austrii”.

- Oesterreicher - odpowie­
dział zaskoczony i zszedł z drabi­
ny, jak tego wymagało poszano­
wanie królewskiej Osoby.

- Ich weiss, dass Sie ein 
Oesterreicher sind - król na

Andrzej Kozioł

Krakowianin przez duże „K”
to, z lekka zniecierpliwiony 
- wiem, że jest pan Austria­
kiem, ale chcę wiedzieć nazwi­
sko jego...

Krystyna Estreicherówna, po 
mężu Grzybowska, matka Stani­
sława Grzybowskiego, siostra 
Karola Estreichera - tak, to prze­
cież Krzysia, jedna z postaci wy­
stępujących w napisanej przez 
jej brata, najbardziej uroczej 
z krakowskich wspomnienio­
wych książek, „Nie od razu Kra­
ków zbudowano”:

- Cóż tak nic nie mówisz? 
- spytał ojciec, sam zaczynając 
dialog.

- Bo sobie myślę.
- O czym?
- Dlaczego Krzysia ma niebie­

ską suknię.
- Bo jest blondynką.
- A dlaczego Ewa dostała ró­

żową?
- Bo jest brunetką.
A, to dla odróżnienia, pomy­

ślałem sobie, żeby się mama nie 
pomyliła. No dobrze, ale w ta­
kim razie nasuwa się inne pyta­
nie.

- Dlaczego Krzysia ma suknię 
zapinaną na zatrzaski?

- Bo jest chuda, to się trzyma­
ją-

- A dlaczego Ewa ma suknię 
zapinaną na guziki?

- Bo jest gruba i suknia musi 
być na niej mocno zapięta.

- A dlaczego Krzysi suknia 
ma więcej falbanek niż Ewy?

- Także dlatego, że Krzysia 
chuda, więc powinna mieć wię­
cej falbanek, a Ewa gruba.

Zrozumiałem. To była nagro­
da dla Krzysi za to, że nie miała 
apetytu.

Rzecz się działa w 1912 roku, 
a więc Karol, późniejszy profe­
sor Uniwersytetu, jedna z naj­
bardziej charakterystycznych 
krakowskich postaci, miał sześć 
lat. Jeżeli wierzyć Stanisławowi 
Grzybowskiemu, na zawsze po­
został mu niekonwencjonalny 
sposób bycia i myślenia. Tak da­
lece niekonwencjonalny, że Sta­
nisław Estreicher, były rektor 
Uniwersytetu, który miał wkrót­
ce zginąć w Sachsenhausen, po 
rodzinnym obiedzie, gdy się wu­
jek Karol nadmiernie rozdokazy- 
wał, mówił: Karolu, wyjdź...

jednej strony Estreichero­
wie, z drugiej Grzybow­
scy. Ojciec Konstanty, 

prawnik, historyk doktryn poli­
tycznych i prawnych, też oczy­
wiście profesor Uniwersytetu Ja­
giellońskiego. Stryj Stefan - tak­
że prawnik, cywilista, także pro­
fesor, w zamierzchłych czasach, 
kiedy ja zaczynałem studia 
- rektor UJ. Nigdy nie zapomnę, 
gdy zgromadzono nas w uniwer­
syteckiej auli z okazji jakiejś fety 
Studium Wojskowego. Jego Ma­
gnificencja powiedział, że stu­
dium przynosi pożytki, zamyślił 
się, myślał dość długo, i kiedy 
oczekiwaliśmy, że powie coś na 
temat obrony socjalizmu i kno­
wań NATO, wreszcie wydusił 
z siebie:... bo uczy punktualno­
ści, a my, Polacy, nie należymy 
do narodów punktualnych. 
Zmarł dosłownie przed kilku 
dniami. Skończył 101 lat...

Profesor dotarł do XVI wie­
ku, idąc od pradziadka Francisz­
ka, najpierw krakowskiego, póź­
niej zakopiańskiego księgarza. 
Szedł jak po sznurku, od Fran­
ciszka do Franciszka, bo to imię 
nosili Grzybowscy od pokoleń.

Wytropił nawet inowrocławskie­
go kasztelana Grzybowskiego, 
oczywiście Franciszka, który 
później został wojewodą.

Dlaczego Franciszkowie 
skończyli się na pradziadku? Bo 
księgarz pozwolił sobie na wda­
nie się w pozamałżeński, zakoń­

Fot. Anna Kaczmarz
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czony owocnie, romans. Był 
skandal, rozwód, krakowianie 
(przepraszam, Krakowianie) 
mieli o czym plotkować...

Profesor Stanisław Grzybow­
ski: zawsze długie włosy, za­
wsze jakiś beret, jakiś miękki 
kapelusz; gdyby zamiast ob­
szernego płaszcza ubrał pelery­
nę, śmiało'mógłby uchodzić za 
młodopolskiego artystę. 1 jesz­
cze nos, charakterystyczny, 
krzywy, imponujący. Nasz 
wpólny przyjaciel, Rysiek Lów, 
prezes Związku Autorów Piszą- 
cych po Polsku w Izraelu, czę­
sto podnosi sprawę nosów: Po­
patrz, mnie, Żyda z dziada, 
pradziada, natura obdarzyła 
kartoflanym, a Staszka, Polaka, 
prawdziwie koszernym. Zresztą 
od nosa Profesora zaczęła się 
drobna, ale międzynarodowa 
afera. Był marzec 1968 roku, 
władze ekshumowały coś, co 
oficjalnie nie żyło od dawna 
- antysemityzm. I kiedy Stani­
sław Grzybowski bawił w War­
szawie, jakaś jejmość, zapewne 
równie prymitywna jak podpi­
ta, na widok jego nosa zaczęła 
wykrzykiwać o wyjeździe 
z Polski. Daj pani spokój uczci­
wemu katolikowi - usłyszała 
w odpowiedzi. - Tam pani masz 
prawdziwego Semitę. I Profesor 
wskazał wysokiego, smagłego 
bruneta wysiadającego z samo­
chodu opatrzonego w dyploma­
tyczną tablicę rejestracyjną. Po­
nieważ rzecz się działa w pobli­
żu warszawskiego hotelu, gęsto 
patrolowanego przez panienki 
wiadomej konduity, dyplomata 
niewątpliwie wybrał się na sek­
sualne łowy. Prawdziwa Polka 
z wrzaskiem runęła na cudzo­
ziemca, a Profesor następnego 
dnia usłyszał na warszawskich 
salonach, że antysemickie wy­
bryki przybrały dziwną formę 
- pobito przedstawiciela dyplo­
matycznego zaprzyjaźnionego 
arabskiego kraju...

Kiedy pytam Profesora, gdzie 
się urodził, odpowiada: U Rosne­
ra. Oczywiście! Co za głupie py­
tanie! W Krakowie ciasta - i to 
jakie ciastka! - kupowało się 
u Mauzrizia, dzieci rodziło się 
u Rosnera, w lecznicy założo­
nej na Garncarskiej jeszcze 
przez Stanisława Dobrowolskie­

go i Henryka Jordana, tego od 
ogródków jordanowskich i od 
asystowania przy połogach arcy- 
księżnych. Był rok 1930 i jeszcze 
trochę pachniało dziewiętna­
stym wiekiem. Świat dziewiętna­
stowieczny wkraczał w moje 
dzieciństwo jako świat pamiątek 

rodzinnych, świat ładu i dostat­
ku, ale zarazem świat niewoli, 
przekreślony przez katastrofę 
Pierwszej Wojny, tragiczną 
i ożywczą - napisał kiedyś Stani­
sław Grzybowski. Gdy miał dzie­
więć lat, przyszła kolejna wojna 
- jeszcze bardziej katastrofalna.

Przez dwa lata chodził do 
przedwojennej szkoły, oczywi­
ście słynnej „ćwiczeniówki” na 
rogu ulicy Piłsudskiego. Na po­
czątku okupacji wdał się wraz 
z kolegą w uliczną - ale ogrom­
nie patriotyczną - awanturę. 
Zdybali rówieśnika, którego ro­
dzice byli folksdojczami i spra­
wili mu solidne manto. Po pro­
stu sprali po pysku. Gówniarz 
natychmiast poleciał z wrza­
skiem - a trzeba przyznać, że 
wrzeszczał dobrą niemczyzną 
- do pierwszego napotkanego 
żołnierza. Zaczęła się ucieczka 
i kiedy Staszek przebiegał obok 
domu Długosza przy Kanoni­
czej, padł strzał. Od czasu do 
czasu sprawdza, czy na fasadzie 
jeszcze widnieje ślad po kuli...

Dom - a raczej kolejne domy, 
przy Lea, na placu Szczepań­
skim, przy Sobieskiego - tętnił 
życiem. Wśród przyjaciół rodzi­
ców znajdowały się znakomito­
ści, i to nie tylko uniwersyteckie: 
Tadeusz Przypkowski, Artur Ma­
ria Świniarski, Ksawery Pruszyń- 
ski, Ludwik Hieronim Morstin 
(Cudowne były wyjazdy do do­
mu Morstinów w Pławowicach! 
Później budynek ofiarowany 
przez Morstina państwu, z prze­
znaczeniem na dom Związku Li­
teratów Polskich, popadł w ru­
inę.), Magdalena Samozwaniec, 
Juliusz Osterwa. Wielki aktor za­
mykał się z rodzicami, coś de­
klamował, a Staszek podsłuchi­
wał, przykładając ucho do szpa­
ry pomiędży drzwiami i podło­
gą. W ciemności brzmiały strofy 
„Króla Ducha”, uznane za zbyt 
trudne, zbyt hermetyczne dla 
małego chłopca.

Ojciec nie tylko uciekał w po­
ezję Słowackiego^ działał i to 
bardzo konkretnie, bardzo 
owocnie. Potrzebne były metry­
ki, autentyczne, w stu procen­
tach katolickie, stwarzające 
szanse przeżycia Żydom. Już 
w listopadzie 1939 roku Kon­
stanty Grzybowski udał się do 

księdza van Roya od św. Anny. 
Gdy wyłuszczył o co chodzi, 
ksiądz najeżył się: Wie pan, jaki­
mi konsekwencjami grozi to pa­
rafii? Mam wprawdzie na biurku 
sporo niewypełnionych, już pod­
pisanych metryk, ale nie daj Pa­
nie Boże, żeby wpadły w niepo-

Krakowianie

wołane ręce. Przepraszam, ktoś 
mnie woła... I przezacny ksiądz 
czym prędzej opuścił kancelarię, 
zostawiając gościa z całym sto­
sem formularzy in blanco, z pod­
pisem i parafialną pieczęcią.

Po „ćwiczeniówce” była 
Szkoła św. Floriana na Mazo­
wieckiej, dlatego Profesor cza­
sem mówi o sobie „chłopak 
z Krowodrzy”. Z tamtych cza­
sów pozostały zgoła nie inteli­
genckie, zgoła nie artystyczne 
przyjaźnie. Ojciec jednego z ko­
legów, Jan Kremer, murarz od­
znaczony krzyżem Polonia Re- 
stituta, po wojnie potrafił prze­
drzeć się przez ochronę, aby wy­
krzykiwać pod adresem najdłu­
żej urzędującego PRL-owskiego 
premiera: Józek, ty sk...synu, 
przy okazji wypominając Cyran­
kiewiczowi jakieś zupki, jadane 
przez niego w domu Kremerów. 
W rzeczywistości nie chodziło 
o zupki. Murarz, przedwojenny 
socjalik, nie mógł pogodzić się 
z nową rzeczywistością, z unice­
stwieniem PPS, połączeniem jej 
z PPR w jedną, komunistyczną 
partię.

R
odzina Grzybowskich by­
ła związana z ruchem so­
cjalistycznym. Stanisław 
zapisał się do OMTUR-u - razem 

ze wspomnianym Ryszardem 
Lówem, razem z Bohdanem Ró­
życkim, który miał wkrótce zgi­
nąć, zabity czy może raczej do­
bity przez funkcjonariusza UB. 
Kto zastrzelił Bohdana, do dzi­
siaj nie wiadomo, chociaż do za­
bójstwa przyznał się oficer Urzę­
du Bezpieczeństwa Publicznego, 
postać doskonale znana w Kra­
kowie. W czasie przesłuchania 
miał powiedzieć ojcu ofiary: Za­
strzeliłem twojego syna...

Bohdan Różycki założył pod­
ziemną organizację, Stanisław 
Grzybowski tylko się o nią otarł, 
ale i to wystarczyło, aby kilka 
miesięcy przesiedział na Monte. 
Zdał maturę (w „Sobku”, a więc 
znów mamy temat do polemik - 
które liceum lepsze, jego czy 
moja „piątka”), skończył studia, 
ale przez długie lata nie mógł 
podjąć pracy dydaktycznej, ot, 
tak - na wszelki wypadek. Po la­
tach pracy w PAN znalazł się 
wreszcie etat w Wyższej Szkole 
Pedagogicznej, dzisiejszej Aka­

demii Pedagogicznej. - Dlacze­
go nie uniwersytecki? - pytam 
trochę niedyskretnie, chociaż 
z plotek wiem, że rektor Karaś 
(ten sam, który zdecydował, że 
rektor najstarszej polskiej uczel­
ni nie będzie już Magnificencją, 
ale po prostu Obywatelem Rek­
torem) nie widział Grzybow­
skiego w czcigodnych murach 
UJ. Oficjalnie stwierdzono, że 
Instytut Historii zatrudnia zbyt 
wielu docentów...

rofesorską nominację 
zawdzięczał okresowi 
pierwszej „Solidarno­

ści”, ale akt nadania tytułu od­
był się już w stanie wojennym, 
w fatalnej atmosferze. Błysz­
czały oficerskie szlify, a kiedy 
zasiedli do stołu, do dość pod­
łego posiłku, po jednej jego 
stronie znalazł się prof. Henryk 
Jabłoński, przewodniczący Ra­
dy Państwa w towarzystwie 
dwóch smutnych panów, po 
drugiej reszta biesiadników, na­
wet oficerowie. Jabłoński - na­
stępny powód do dygresji. Kie­
dyś członek PPS, towarzysz oj­
ca Profesora, świetny uczony. 
- Tak długo bronił tego, co waż­
niejsze, że już nie było niczego 
do bronienia - mówi Stanisław 
Grzybowski. - Gdyby nie podpi­
sał dekretu o stanie wojennym, 
przeszedłby do historii. Co mu 
groziło? Emerytura...

Dzisiaj - już od trzech lat 
- na emeryturze jest także mój 
rozmówca. Na emeryturze bar­
dzo aktywnej, bo nie tylko jesz­
cze ciągnie jakieś wykłady, ale 
pisze, pisze i pisze, marząc o ko­
lejnych badawczych wyjazdach 
- do Paryża, do Hiszpanii, do cu­
downej, ukochanej Portugalii. 
Bibliografia jego prac liczy kilka­
set pozycji, a wśród nich przy­
najmniej kilka czytał przeciętny 
polski inteligent - „Henryka 
Walezego”, „Historię Irlandii”, 
„Jana Zamoyskiego”, „Trzyna­
ście miast, czyli antynomie kul­
tury europejskiej”.

Mało kto wie, że profesor Sta­
nisław Grzybowski, członek Sto­
warzyszenia Pisarzy Polskich, 
autor wielu książek, pasjonują­
cych nie tylko historyków, jest 
także poetą, ciągle czekającym 
na debiutancki tomik:

Wiatr na pustym Defense 
pora żegnać się znowu 
po raz który 
co krok szczęk i zgrzyt po zie­

leni
w górę wznieść się i w dom 
odlot wczesnym wieczorem 
rozgraniczy nam czas dzisiaj 

święty wnet tłumny
i Akropol uwieńczy horacjań- 

skim wersem
niepotrzebnie nieściśle nie­

uczciwie
więc ból 
zaciśniętej powieki 
Babilonu światłami nie na­

cieszyć się już
więc upalna niedziela znów 

na Orły
bez tchu
sak walizka i schodki 
zapiąć pas
i pożegnać wzrokiem żalem 

i złością
i powrócić jak ptak 
na niedzielę ostatnią 
(Ta ostatnia niedziela)

W tekście zostały wykorzysta­
ne fragmenty następujących wy­
dawnictw:

Karol Estreicher - Nie od razu 
Kraków zbudowano, PIW, War­
szawa 1957

Krystyna Grzybowska - Estre­
icherowie. Kronika rodzinna, 
Wydawnictwo Literackie, Kra­
ków 1999

Franciszek Leśniak: Stani­
sław Grzybowski. Życie i twór­
czość. w: Studia z dziejów kultu­
ry i polityki europejskiej ofiaro­
wane Profesorowi Stanisławowi 
Grzybowskiemu, Wydawnictwo 
Naukowe Akademii Pedagogicz­
nej, Kraków 2000

Kontury VIII, wybór prozy 
i poezji autorów piszących po pol­
sku w Izraelu, Tel Awiw 1997
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Ołówki
i | .Z iedy temperowało się j 
j ŁC ołówek, szlachetny, ze 
j I X złoto wytłoczonym na- 
s pisem „Cedrus”, w całym po- j 
koju cudownie pachniało i

> - trochę choinkowe, odświęt- j 
i nie, egzotycznie, ■ , r

Temperowanie ołówków 
nie było łatwe, jeżeli chciało 
się osiągnąć ideał - gładki sto- 

j żek drewna, zwieńczony 
ostrzem grafitu. Sprawa wyda­
wała się łatwa, kiedy ktoś uży- 

j wał temperówki - w kształcie 
psa, w kształcie biedronki, 

i w kształcie Bóg wie czego, 
i Konserwatyści używali jednak 
innego rodzaju narzędzia 

j - temperówki, w której,osa- j 
j dzało się żyletkę, oczywiście ś 
starą, zużytą. Jeszcze .dalej 

: szli ultrakonserwatyści, twier- i 
i .lżące, że do ostrzenia ołów- i 
ków może służyć jedynie scy-

i zoryk, a mówiąc dokładniej 
i - jego najmniejsze ostrze, nie 
tak giętkie jak żyletka, poręcz­
niejsze i przede wszystkim do-

: prowadzone do ostrości god-
: nej brzytwy.

Ołówki były różne, nie tył- 
■ ko w zależności od wypisane- ' 
go na nich numeru, oznacza- 

; jącęgo twardość grafitu. Sze- i 
i ściokątne w poprzecznym 
przekroju i okrągłe, nawet

dzaju - dla ołówków stolar-

owalne, ale owal zarezerwo­
wany był dla jedynego ich ro- j 
dzaju - dla ołówków stolar­
skich, zwanych też ciesielski- j 
mi, służących do kreślenia li- j 
nii cięć na balach i deskach. 
Nie wiadomo dlaczego 

: wszystkie te ołówki były i zer- j 
wone, nigdy zielone, nigdy 

i niebieskie, zawsze czerwone 
j pełną, gorącą czerwienią sa-f 
mochodu straży pożarnej, 

i która, wtedy nazywano strażą 
j ogniową. Niekiedy topornie 
i zaostrzone ogryzki tych nie-1 
: dorzecznie wielkich ołówków j 
j służyły do sporządzania po- i 
spiesznych notatek, zazwy- 

:■ czaj na skrawkach pakunko- 
: wego papieru, na starych ko­

pertach, na paczkach po pa­
pierosach.

Ołówki z grubsza dzielo­
no też na zwyczajne i che- 

j miczne, oficjalnie zwane ko- 
: piowymi. Ołówki chemiczne 
tkwiły też za uszami listono-

i szy, zawsze gotowe służyć 
klientom, gdy trzeba Było j 
pokwitować odbiór przesył­
ki. Za uszami nosili je też j 

i sprzedawcy i magazynierzy, : 
ludzie z zajętymi rękami, ale 
jednocześnie po trosze pra- i 
cownicy umysłowi, bo po­
sługujący się narzędziami do 
pisania. O szczebel wyżej 
plasowali się pomniejsi 
urzędnicy, którzy ołówki, 

j symbole swej władzy nosili 
i w górnych kieszonkach ma­
rynarek. Każdy ołówek 
- a nierzadko jedną kieszeń 

j zdobiło ich kilka - kończyła 
tak zwana skuwka, blaszana
ochrona w kształcie karabi­
nowej kuli. Jeszcze jeden 
obyczaj towarzyszył kopio- 

i wym, czyli chemicznym 
■ ołówkom. Ich użytkownicy, 
niezbyt biegli w pisaniu, czę- 

j sto w zamyśleniu ślinili ich 
końcówki. Kreślone litery 
nabierały wtedy fioletowej 
barwy, bardziej urzędowej, 

i bo przypominającej kolor 
pieczątek. Przy okazji fiole­
towe stawały się usta urzęd­
ników, co wyglądało tak sur­
realistycznie, że aż pięknie.

AMK

W
zorem magna­
tów i szlachty 
posiadali bogaci 
k r a k o w s c y 
mieszczanie 

majętności ziemskie, rozrzuco­
ne zarówno w najbliższych oko­
licach Krakowa, jak i daleko od 
niego. Wznoszono je już od 
schyłku średniowiecza. Pod­
miejską rezydencją patrycju- 
szowskiego rodu Wierzynków 
były Śledziejowice, w których 
znajdował się warowny dwór 
należący do tej tak bardzo zasłu­
żonej dla naszego miasta rodzi­
ny. W dobie renesansu Bonero- 
wie zbudowali obszerny dwór 
w Balicach. Otóż na początku 
XVI wieku Jan Ossoliński zasta­
wił Balice w rękach Seyfrida Bet- 
mana, którego córka Zofia wy­
szła za mąż za Seweryna Bone- 
ra, żupnika wielickiego i zaufa­
nego króla Zygmunta I Starego. 
Syn tegoż, Jan Boner, zbudował 
w Balicach wspaniały dwór, wo­
kół którego założył ogrody typu 
włoskiego. To tutaj w roku 1553 
zatrzymała się Katarzyna Habs- 
burżanka, małżonka króla Zyg­
munta Augusta. Współczesny 
tym wydarzeniom Stanisław 
Orzechowski te słowa skreślił 
o halickiej rezydencji: to rzekł- 
byś, że sam Lukullus wystawił. 
Tam królowa przenocowała, tam 
też król posłał jej pozłocisty ry­
dwan, zaprzężony w 8 koni, 
w litych od złota i srebra szotach. 
Jeszcze w 2. ćwierćwieczu stule­
cia ksiądz Szymon Starowolski 
określał rezydencję w Balicach 
jako najpiękniejszy pałac. Cu­
dzoziemców zdumiewał budu­
lec, z którego wzniesiono dwór: 
pałac w tych dobrach piękny 
- pisał Giovanni Paolo Mucante 
- i obszerny, drewniany jednak. 
Przez Zofię Bonerównę, córkę 
Seweryna, Balice przeszły w rę­
ce możnowładczej rodziny Fir­
lejów. To tutaj marszałek wielki 
koronny Jan Firlej podejmował 
w roku 1574 króla Henryka Wa- 
lezego, zaś w roku 1592 gościła 
w halickim dworze królowa An­
na Austriaczka. Już w XVII stu­
leciu Balice wróciły w miesz­
czańskie ręce. W roku 1652 Jan 
Karol Biderman, sukcesor 
mieszczanina krakowskiego Sta­
nisława Amendy, sprzedał Bali­
ce Franciszkowi Szembekowi, 
burgrabiemu krakowskiemu. 
Dodać należy, że jeszcze 
w owym czasie Szembekowie 
byli związani z krakowskim 
mieszczaństwem. Co prawda in- 
dygenat uzyskali po połowie 
XVI wieku, ale dopiero od schył­
ku XVII stulecia stali się częścią 
możnowładztwa.

Z XVI wieku pochodzi - co 
prawda przebudowana później 
- willa Justa Ludwika Decju­
sza wzniesiona w Woli Chełm­
skiej, zwanej obecnie Wolą Ju- 
stowską. Ta okazała rezyden-

B
rowarnictwo, obok go- 
rzelnictwa i młynar- 
stwa, było w Galicji, 
i nie tylko w Galicji, dziedzi­

ną produkcji przemysłowej 
o najdłuższej tradycji. Przez 
cały XIX wiek podstawową 
gałęzią gospodarki galicyj­
skiej było rolnictwo i ściśle 
z nim powiązany przemysł 
rolno-spożywczy. W nim zaś 
niemałą rolę odgrywały lokal­
ne browary. Mimo że piwo 
próbowano tutaj produkować 
z kukurydzy, ryżu, ziemnia­
ków, cukru ziemniaczanego, 
a nawet krochmalu, to jednak 
głównymi składnikami pozo­
stały jęczmień i chmiel 
(zwłaszcza czeski z Zateca). 
Produkowano z nich piwo 
górnej fermentacji, zwane 
zwyczajnym. Zawierało nie­
wielkie ilości alkoholu i było 
kiepskiej jakości, lecz produ­
kowało się je szybko i tanio. 
Na wsi piwo zwyczajne było 
jednym z podstawowych 
środków żywnościowych. Pi­
sano o nim Każda wieś posia-

Michał Rożek

Mieszczańskie dwory
Wzorem magnatów i szlachty posiadali bogaci krakowscy 

mieszczanie majętności ziemskie, rozrzucone zarówno 
w najbliższych okolicach Krakowa, jak i daleko od niego

Dworek z końca XVIII wieku (według „Dziejów obyczajów" Jana 
S. Bystronia)
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cja została ukończona przed 
rokiem 1543. Przy jej budowie 
pracowali m.in. Bartłomiej 
Berrecci, Jan Cini, Filip z Fie- 
sole, Bernardino di Zanobi de 
Gianotis. Pałac ów słynął 
z piękności, a jego uroki opie­
wali Klemens Janicki i Andrzej 
Trzecieski. Rezydencja kró­
lewskiego sekretarza Justa De­
cjusza nawiązywała do idei 
włoskich podmiejskich willi. 
Już w roku 1594 z rąk Decju- 
szów przeszła do Lubomir­
skich. W 1. połowie XVII wie­
ku pałac rozbudował wojewo­
da krakowski Stanisław Lubo­
mirski. Jego piękno opiewał 
w roku 1632 Szymon Starowol­
ski, nazywając willę najwy­
tworniejszym pałacem, wznie­
sionym przez Włochów.

N
ajwięcej jednak niedu­
żych dworów wznoszo­
no w epoce maniery- 
zmu i baroku. Były one typo­

wymi rezydencjami wiejskimi, 
położonymi w okolicach Kra­
kowa, przeznaczonymi głów­
nie do wypoczynku. Dbano 
o ich architektoniczną oprawę, 
a zachowane inwentarze po­
świadczają troskę mieszczan 
o staranne, artystyczne urzą­
dzenie wnętrz.

Patrycjuszowskie włoskie­
go pochodzenia rodziny Mon­
telupich i Cellarich, których 
monumentalne pomniki na­
grobne zdobią prezbiterium 
kościoła Mariackiego, zbudo­
wały z końcem XVI stulecia 
dwie wille, niestety, niezacho- 
wane. Pierwszą zlokalizowano 

Cracoyiana

Do piwa 
organoleptycznie

dająca browar piwny, ma 
osobny i sobie właściwy gatu­
nek piwa, którego częstokroć 
najgorsze własności, więcej 
go do mikstury aptecznej niż 
do posilnego napoju podob- 
nem czynią.

Lecz robiono przecież i pi­
wo dubeltowe - angielskie, 
ciężkie i mocne. Wyrabiano 
go jednak niewiele, głównie 
na potrzeby dworu i wyrobio­
nej, zamożnej klienteli. Było 
też piwo dolnej fermentacji 
- to nie różniło się swoimi 
właściwościami od piw ja­
snych wytwarzanych dziś 
przez współczesne browary. 
Było też piwo czeskie, zwane 

na Kleparzu, a drugą na Prąd­
niku (obecnie Prądnik Czer­
wony). Bliżej Krakowa leżała 
rezydencja Montelupich, która 
mieściła się na terenie posia­
dłości, należącej kiedyś do ro­
dziny Tarnowskich, przy ulicy 
Szlak. Bracia Sebastian i Karol 
Montelupi przybyli do Krako­
wa z Toskanii w trzeciej ćwier­
ci XVI wieku. W roku 1579 Se­
bastian otrzymał prawa miej­
skie, prowadził w Krakowie 
dom handlowy. Wzniesioną 
przezeń willę dostrzegamy na 
znanym sztychu Meriana i Vi- 
schera, wyobrażającym pano­
ramiczny widok Krakowa. 
Kształtem przypominała sze­
ścienną kasetę, zwieńczoną 
tak modną w owym czasie at- 
tyką. Po śmierci Sebastiana 
Montelupiego (zm. 1600) willa 
przeszła na własność Waleria­
na Montelupiego, którego syn 
Karol sprzedał pałac jezuitom; 
w rękach tych ostatnich pozo­
stawał do roku 1773.

Podobna do pałacu Monte­
lupich była willa Cellarich, po­
łożona na Prądniku Czerwo­
nym, tuż za rzeką Białuchą, na 
terenie kompleksu zabudowań 
należącego dzisiaj do sióstr al­
bertynek. Zbudowali ją Paweł 
i Andrzej Cellari. Podczas 
szwedzkiego potopu została 
zniszczona, ale wkrótce - już 
po połowie XVII w. - odbudo­
wana przez Pawła Cellariego. 
Podczas konfederacji barskiej 
willę zniszczyli Rosjanie i już 
nigdy nie powróciła do dawnej 
świetności. Na fundamentach 

pilzneńskim, bawarskie, a tak­
że austriackie, typu wiedeń­
skiego. Po ukończeniu fer­
mentacji gotowe piwo podda­
wano rozmaitym badaniom 
mającym stwierdzić jego ja­
kość i walory smakowe. Jak 
pisze autor opracowania, 
w browarach rolniczych ocenę 
gatunku piwa dokonywano 
głównie organoleptycznie... 
Stosowano też równie nieza­
wodną metodę optyczną, któ­
ra pozwalała wykazać w przy­
bliżeniu zawartość wody w pi­
wie. Mimo wszystko przemysł 
piwowarski miał się w Galicji 
całkiem dobrze. Mniejsze 
i większe browary funkcjono- 

pałacu Cellarich Marianna 
z Wawrzeckich Badeniowa po­
stawiła w 1 ćw. XIX w. neogo­
tycki, parterowy dwór zwany 
Pocieszką. Budynek ten w la­
tach dwudziestych poprzed­
niego stulecia nadbudował ar­
chitekt Jan Sas-Zubrzycki, do­
dając drewniane piętro, zmie­
niając przy tym jego stylowy 
charakter. W tym stanie stoi on 
na terenie zespołu albertyń- 
skiego.

Nie zachował się także pa­
łac rajcy Jana Pernusa (zm. 
1678), leżący kiedyś za Bramą 
Floriańską. Wraz z ogrodem 
zajmował obszar pomiędzy 
dzisiejszymi ulicami Pawią, 
Basztową, Zaciszem i Kurnika­
mi. Występuje w aktach jesz­
cze w XVIII stuleciu. Zniszcze­
niu uległ podczas konfederacji 
barskiej. Inwentarz z roku 
1783 lakonicznie podaje: rude­
ra spalonego pałacu i oficyn.

Natomiast do dzisiaj prze­
trwał dwór w Jakubowicach, ko­
ło Proszowic. Jest to murowana, 
piętrowa budowla, nakryta czte­
rospadowym dachem. Jak wy­
kazały badania, zasadniczy zrąb 
tego budynku pochodzi najpóź­
niej z przełomu XVI i XVII wie­
ku. W roku 1663 majątek Jaku­
bowice wraz z dworem nabył od 
Mikołaja Melchiora Michałow­
skiego rajca krakowski Franci­
szek Kortyn. W rękach Korty- 
nów pozostawał co najmniej do 
roku 1693, kiedy to ponownie 
przeszedł na własność Micha­
łowskich. Franciszek Kortyn od­
nowił dwór. Prace polegały na 
założeniu drewnianych stropów 
w salach pierwszego piętra. 
Wszystkie te elementy prze­
trwały. I tak na jednej z belek 
stropowych w pokoju przylega­
jącym do dawnej jadalni czyta­
my datę Anno Domini 1663, zaś 
na nadprożu dostrzegamy 
gmerk Kortynów i inicjały „FC”, 
odnoszące się do Franciszka 
Kortyna (Cortini). Ściany pokry­
wały drogie tkaniny i obrazy 
rozmaitej treści. W jednym z po­
koi wisiał portret Jana Kazimie­
rza po polsku malowany, osa­
dzony w czarnej ramie.

Nie zachował się także dwór 
Pipanów w Karniowicach, zbu­
dowany na początku XVII stule­
cia przez krakowskiego apteka.- 
rza, rajcę Jerzego Pipana. Do dzi­
siaj na terenie obecnego dwor­
skiego parku przetrwała kaplica 

św. Marii Magdaleny, ufundowa­
na przez Jerzego Pipana, a kon­
sekrowana przez biskupa Toma­
sza Oborskiego w roku 1624. 
Obok niej stał drewniany dwór 
Pipanów. Ponadto posiadamy in­
wentarz dworu Ludwika Felgul- 
tera w spytkowickim folwarku, 
koło Zatora. Były tam porozwie­
szane kobierce, a na ścianach wi- 
siały obrazy: 16 malowanych na 
miedzi, 6 landszaftów, 13 portre­
tów, w tym portret Ludwika Fel- 
gultera.

P
rzy okazji naszych roz­
ważań słów parę należy 
poświęcić fenomenowi 
polskiej architektury, którym 

był dwór. Od późnego średnio­
wiecza do końca XVII wieku 
wznoszono głównie dwory 
drewniane, choć już od XV stu­
lecia pojawiały się dwory mu­
rowane, będące warownymi 
siedzibami. Przeważały jednak 
drewniane. Pod względem ar­
chitektonicznym były dość 
niejednolite i zależnie od po­
trzeb mieściły sień, salę, świe­
tlicę, izby, komnaty, komory 
i alkierze. Te ostatnie z czasem 
przekształciły się w osobne 
niemal pawilony, a ganek 
i podwyższona część budynku 
mocno akcentowały układ 
osiowy. W wiejskich założe­
niach dworskich prócz głów­
nego budynku o przeznacze­
niu reprezentacyjno-mieszkal- 
nym znajdowały się także bu­
dowle pomocnicze, jak choćby 
dom kuchenny, piekarnie, do­
my czeladne, lamusy czy 
wreszcie wychodki, które za­
zwyczaj lokalizowano poza 
domem mieszkalnym. Jeszcze 
w roku 1659 anonimowy autor 
traktatu pt. „Krótka nauka bu- 
downicza dworów, pałaców, 
zamków podług nieba i zwy­
czaju polskiego”, opublikowa­
nego w Krakowie w drukarni 
Piotrkowczyków, dawał taką 
definicję dworu: Dwór nazy­
wam o jednym piętrze budynek 
albo z drzewa, albo z muru. 
Ale życzyłbym, aby z muru, al­
bowiem trwałość i przeciwko 
ogniowi bezpieczeństwo, i nie 
tak częsty koszt na poprawę... 
Największe zmiany w koncep­
cji polskiego dworu przyniósł 
klasycyzm i przełom stuleci 
XVIII na XIX. Powoli zanikły 
narożne alkierze, zaś od tej po­
ry oś dworu czy pałacu akcen­
tował kolumnowy portyk, 
zwieńczony trójkątnym fronto: 
nem, z reguły wypełnionym 
herbem właścicieli. Właśnie 
ów kolumnowy portyk wszedł 
do naszej świadomości jako 
desygnat polskiego dworu, 
który wraz ze wspomnianymi 
elementami przetrwał do cza­
sów dwudziestolecia między­
wojennego. Zarówno pałace, 
jak i dwory zawsze otaczały 
parki i ogrody.

wały w wielu miastach pro­
wincji - Krakowie, Tarnowie, 
Okocimiu, Bochni, Lwowie 
i wielu innych.

(PS)

Adam Spyra, Browarnic­
two Galicji doby autono­
micznej, Księgarnia Aka­
demicka, Kraków.
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W
iadomo po­
wszechnie, że 
istnienie Krako­
wa było częścią 
świadomości 

Tomka Sawyera, Anny Shirley 
(Zielone Wzgórze), Tewji Mle­
czarza i kilku innych znakomi­
tości. Wśród nich - z czego zda- 
je sobie sprawę już niewielu 
- był skromny handlarz psów 
z Pragi Józef Szwejk.

Mało: jeśli zdecydował się on 
wziąć udział w wojnie świato­
wej, to przede wszystkim po to, 
by ocalić blokujący wojskom ro­
syjskim drogę na Wiedeń Kra­
ków. Późną jesienią 1914 r. po­
słał po mapę frontu i tłumaczył 
swej gospodyni: - Z Austrią kla­
pa. U góry włażą nam już do 
Krakowa, a na dole pchają się do 
Węgier. Młócą nas jakby żyto ja­
kie, gdzie spojrzeć lanie i dlatego 
wołają mnie na wojnę.

Niechętni Krakowowi ludzie 
opóźniali jak mogli dotarcie 
Szwejka na pole walki. Dotarł do 
Galicji dopiero w lipcu 1915 r., 
kiedy, na szczęście, zagrożenie 
minęło. Ale szedł na wojnę 
z sercem radosnym, gotów bro­
nić ukochanego miasta cesarza 
FJ1 zgodnie z rotą przysięgi „aż 
do rozszarpania ciała”.

Co szeregowy 11. kompanii 
marszowej batalionu N (7) 91 
pp z Czeskich Budziejowic 
wiedział o naszym galicyj­
skim, starym, mieście? Imagi- 
nujcie sobie państwo, że spo­
ro. Szwejka ulepił przecie Jaro­
sław Haszek na własne podo­
bieństwo, mało: jak odkrył nie­
dawno krakowski szwej kolog 
Michał Kozioł - pan Jarosław, 
siedząc w lecie 1903 r. za włó­
częgostwo i próbę nielegalne­
go przekroczenia granicy z Ro­
sją w kryminale w Krakowie, 
spotkał być może (daty się 
zgadzają) w owym więzieniu 
(budynek Pod Telegrafem Ka­
nonicza 24) człowieka, który 
mógł mu podsunąć pomysł po­
staci Dobrego Wojaka. Był to 
- używając dzisiejszego okre­
ślenia - menel, niejaki pan 
Władysław Durdzielski, który 
na dworcu kolejowym w Kra­
kowie, będąc w stanie z lekka 
wskazującym, zaatakował au­
striackiego generała, ekscelen­
cję Horsetzky’ego („w stroj­
nym uniformie galowym, z or­
derami”). Przed sądem pan 
Durdzielski tłumaczył, że 
chciał tylko prosić ekscelencję 
o przekazanie w Wiedniu po­
zdrowień jego krewnym, cze­
mu sąd nie dał wiary i tak też 
nasz menel trafił Pod Telegraf.

Setna rocznica zamknięcia 
Jarosława Haszka w kryminale 
w Krakowie wręcz obliguje do 
prób rozwiązań innych zagadek 
z przesławnej czeskiej epopei.

No, to rozwiązujmy.

Crimen laese maiestatis
(...) Tego nikt nie odważy się 

powtórzyć. Ale było to podobno 
coś tak okropnego, że pewien 
radca sądowy, który był przy 
tym, oszalał od tego i jeszcze 
dzisiaj trzymany jest w izolacji, 
żeby się nie wydało. Nie była to 
zwyczajna obraza Najjaśniej­
szego Pana, jakiej się ladzie do­
puszczają po pijanemu...

- A jakiej obrazy Najjaśniej­
szego Pana dopuszczają się lu­
dzie po pijanemu? - zapytał 
Bretschneider.

- Proszę was, panowie, 
mówcie o innych sprawach 

ozwał się Palwec. - Wiecie do­
brze, że takich rzeczy nie lubię. 
Słówko z pyska wyleci, a potem 
bieda.

- Jakiej obrazy Najjaśniej­
szego Pana dopuszczają się lu­
dzie po pijanemu? - powtórzył 
Szwejk. - Rozmaicie bywa. Upij 
Sl? pan, kaź sobie zagrać au­
striacki hymn, a zobaczysz, co 
będziesz mówił. Wymyśli pan 
sobie takie rzeczy o panu cesa- 
tzu, że gdyby choć połowa z te­
go była prawdą, to miałby bie­
dak wstydu na całe życie...

Zbrodnia obrazy majestatu 
ma w Ziemiach Korony św. Wa­
cława tradycje długie, sięgające 
czasów praojca Czecha i księż­
nej Libuszy. W czerwcu 1914 r. 
muchy (zdaniem tajnej policji 
politycznej za zgodą i przy 
współudziale właściciela loka­
lu) obsrały wiszący w restaura­
cji „Pod Kielichem” portret Naj-

Leszek Mazan

Czy muchy zapaskudziły 
Najjaśniejszego Pana?

jaśniejszego Pana Cesarza Fran­
ciszka Józefa. Trochę później 
(1962 r.) sąd rejonowy w Pra­
dze skazał na 10 miesięcy wię­
zienia literata Vladimira Szkuti- 
nę za publiczne (rzecz działa 
się w gospodzie) oświadczenie, 
że gensek KC KPCz, prezydent 
republiki Antonin Novotny jest 
wól, a tym samym zakwestio­
nowanie jego kompetencji jako 
działacza partyjnego i państwo­
wego. W dobie bardziej współ­
czesnej crimen laese maiestatis 
popełniana była najczęściej na 
osobach nowego (1989-2003) 
prezydenta Vaclava Havla oraz 
ministra, premiera i w końcu 
(od 2003) prezydenta Vaclava 
Klausa. Najbardziej ohydnego 
czynu dopuścił się, wg orga­
nów ścigania (sprawę prowa­
dził Urząd ds. Ochrony Konsty­
tucji MSW), niejaki Bohumil 
Prohazka, w chwili popełniania 
zbrodni (listopad 1990) 68-let- 
ni członek egzekutywy Komite­
tu Powiatowego Komunistycz­
nej Partii Czechosłowacji 
w Czeskiej Lipie. Rozprowadzał 
on ulotki i plakaty, które „swą 
treścią obrażały pana prezy­
denta i jego ekipę na czele 
z wiernym mu ministrem Klau­
sem”. Najbardziej obrazobur­
cza była treść ulotek:

Na sztandarze państwa beka 
piwa stoi

Potentatów suszy, więc każ­
dy z niej doi.

Próżniaczek z gospody o de­
mokracji gada

Książę z krwią błękitną pa­
piery mu składa.

„Wielu, zwłaszcza komuni­
stów, chce wykazać swą odwa­
gę publicznie, mówiąc o panu 
prezydencie, co o nim myśli, 
ale są z tym, na szczęście, zwią­
zane odpowiednie sankcje” 
- oświadczył prok. Koldovski. 
Prokuratura bowiem bezbłęd­
nie rozszyfrowała aluzje. Po­
tentatami, których furt i cię­
giem suszyło, byli prezydent 
i minister; „próżniaczkiem 
z gospody” - uwielbiający po- 
siady przy piwie Havel, „księ­
ciem z krwią błękitną” - nowy 
kanclerz Czechosłowacji Karol 
książę von Schwarzenberg.

Prohazka (na którego donie­
śli etatowi pracownicy Komite­
tu Powiatowego) na wiado­
mość, że go szukają, sam oddał 
się w ręce sprawiedliwości, 
oświadczając, że wprawdzie 
jest komunistą, ale i obywate­
lem lojalnym wobec każdego 
Domu Panującego. W to ostat­
nie sąd nie dał wiary, skazując 
Prohazkę na trzy miesiące ko­
zy. Niestety, ku niezadowole­
niu licznych przyjaciół skaza­
nego prezydent Havel skorzy­
stał z prawa łaski.

„Więcej srać nie będziesz?”
Generał zatrzymał się przed 

kompanią 11, gdzie na lewym 
skrzydle stał Szwejk. Ziewał jak 
lew na pustyni, ale elegancko 
zasłaniał usta. (...) Generał 
podszedł do Szwejka i zapytał:

- Bóhm oder Deutscher?
- Bóhm, melde gehorsam, 

Herr Generalmajor!

- Dobrze - rzekł generał, któ­
ry był Polakiem i umiał trochę po 
czesku. - Buczysz jak krowa na 
siano. Stul pysk, zamknij gębę 
i nie bucz. (...)

- Podtarłeś sobie Arsch? - za­
pytał generał Szwejka.

- Posłusznie melduję, panie 
generale, że wszystko w porząd­
ku.

Szwejk wyrusza na wojnę, aby uratować Kraków

- Więcej srał nie będziesz?
- Posłusznie melduję, panie 

generale, że jestem fertig.
- No, to zapnij sobie spodnie, 

jak się patrzy i stań na baczność.
Generał-major, który zjawił 

się nagle wśród żołnierzy eszelo- 
nu kpt. Sagnera w czasie postoju 
na dworcu w Isatarczy na Wę­
grzech, odnotowany jest przez 
szwejkologię jako „Latrinenge- 
neral” - „jeden z tych generałów, 
którzy jeździli po wszystkich 
szlakach kolejowych na inspek­
cje”. W czasie owej inspekcji 
zwracał szczególną uwagę na 
zależność między spełnieniem 
potrzeb fizjologicznych a patrio­
tycznym duchem wojska: żoł­
nierz wysrany gotów jest rzeczy­
wiście walczyć o Austrię do 
ostatniej kropli krwi.

Niektórzy badacze skłonni 
byli wywodzić życiorys Latri- 
nengenerala ze Lwowa, zaś ja­
ko miasto, gdzie rezydował na 
stałe, wymieniali Koszyce. 
Obecnie, po przeprowadzeniu 
dokładnych, wszechstronnych 
analiz życiorysów polskich ge­
nerałów w służbie austriackiej 
nauka skłania się ku twierdze­
niu, że ów Polak, dla którego, 
jakże słusznie, najważniejsze 
było wypróżnienie jadących 
na front oddziałów, to naj­
prawdopodobniej generał dy­
wizji Gustaw Zygadłowicz 
(1869-1923), wyższy oficer 
Sekcji Kolejowej austriackiego 
Sztabu Generalnego.

Dla polskiego czytelnika naj­
istotniejsze jest jednak, iż gene­
rał w rozmowie ze Szwejkiem 
(którego zresztą polecił natych­
miast po przyjeździe na front 
awansować), zapytał: - Więcej 
srać nie będziesz?

Jest to - obok polecenia „stul 
pysk!” - jedyne zdanie polskie 
w całej epopei, cytowane w wie­
lu opracowaniach leksykologicz- 
nych.

Po piwo poślemy 
naszą babę...

(...) Przerwał swój wykład 
i zwracając się do młodszego ko­
legi zapytał:

- Co będziemy dziś jedli na 
kolację?

-Ado gospody pan wachmaj- 
ster dzisiaj nie pójdzie?

Pytanie to wyłoniło przed 
wachmistrzem nowy ciężki pro­
blem, który należało natych­
miast rozstrzygnąć (...).

- Poślemy po Kolację naszą 
babę, a piwo będzie nam nosiła 
w dzbanku...

Gdy Jarosław Haszek pisał te 
słowa, w jego pokoju w Lipnicy 
nad Sazavą stał zachowany do

Rys. Józef Lada 

dziś 16-litrowy dzban, do które- 
go wchodziły 32 piwa. Pili 
przeważnie w 7-8 osób, a że za­
zwyczaj każda z nich wypijała 
w ciągu nocy przeciętnie 17 ku­
fli, musieli w ciągu nocy cztero­
krotnie biegać z dzbanem do po­
bliskiej gospody „Pod Czeską 
Koroną” (ściślej - posyłać po pi­
wo żonę gospodarza, Szurę).

17 kufli piwa w ciągu nocy 
nie jest, na czeskie stosunki, ilo­
ścią szokującą. Pije się zazwy­
czaj piwo lekkie, tzw. dziesiątkę. 
Można więc wierzyć Szwejkowi, 
że w ciągu nocy odwiedził 28 lo­
kali, w żadnym nie wypijając 
wszelako więcej niż trzy piwa.

Marzenie o gwiazdach
(...) Wyrażał najróżniejsze ży­

czenia. Życzył sobie, żeby mu 
Szwejk wykręcił nogę, aby go 
przydusił troszeczkę, aby obciął 
paznokcie, wybił przednie zęby.

Budziło się w nim pragnienie 
męczeństwa, więc domagał się 
od Szwejka, aby mu urwał gło­
wę.

- Byłoby mi ładnie w gwiazd­
kach dokoła głowy. Przydałoby 
mi się ich dziesięć.

Owe życzenia wyrażał feld- 
kurat Otto Katz, gdy jesienią 
1914 r. jego pucybut (Józef 
Szwejk) wiózł go pijanego do­
rożką przez ulice Pragi. Pragnie­
nie dziesięciu gwiazdek wywoła­
ła u kapelana męczeńska śmierć 
(1393) św. Jana Nepomuka (Ja­
na z Pomuk), spowiednika mał­
żonki króla Czech Wacława IV 
Luksemburskiego. Wg najpopu­
larniejszej wersji legendy, za od­
mowę zdradzenia tajemnicy 
spowiedzi (monarcha chciał się 
koniecznie dowiedzieć, z kim je­
go żona spędziła noc), na rozkaz 
pijanego króla Wacława IV, Ne- 
pomukowi po straszliwych tor­
turach odcięto na hradczańskim 
zamku głowę i wrzucono w wor­
ku z mostu Karola do Wełtawy. 
W tym momencie (godz. dziewią­
ta wieczorem 20 marca 1393 r.) 
nad Pragą zabłysło siedem (Otto 
Katz oczyma wyobraźni wi­
dział ich aż dziesięć) gwiazd: 
znak, że oto w Niebie zasiadł 
nowy święty.

W 1729 r. ekshumowano cia­
ło Jana Nepomuka. Z czaszki 
świętego wypadł doskonale za­

chowany język, w którym na 
oczach wszystkich zaczęła pul­
sować krew. Cud ten powtarza 
się do dziś corocznie w czasie 
majowych uroczystości ku czci 
świętego patrona tajemnicy spo­
wiedzi. W dawnych latach 
w czeskich szkołach deklamo­
wano wierszyk Jana Nerudy:

Svaty Jane Nepomuku

Drż nad nami, Czechy, raku. 
By nam Buh dal co dal tobe 
A nasz jazy k nezhnil w hrobe. 
Figury „patrona milczących” 

Jana Nepomuka z charaktery­
stycznie pochyloną głową stoją 
przy wiejskich drogach po obu 
stronach Karpat i Szwejk musiał 
je widzieć, maszerując przez Ga­
licję. Płaskorzeźba z brązu, 
przedstawiająca sceny z małżeń­
skich nieporozumień na Hrad­
czanach, znajduje się od 1683 r. 
u stóp kamiennej rzeźby święte­
go na moście Karola - dokładnie 
w miejscu wrzucenia do wody 
zakrwawionego worka. Jej do­
tknięcie jest równoznaczne ze 
spełnieniem życzeń - m.in. do­
tyczących sekretów - nie zawsze 
tylko małżeńskiej - łożnicy. Do­
tykających dam jest bardzo, bar­
dzo wiele, co znacząco odbija się 
na kondycji reliefu.

Tajemnica makagigi
W takich speluneczkach za­

wsze znajdzie się za łapówkę 
świadek, jakiś uczynny dozorca 
lub pokojówka, którzy zeznają 
pod przysięgą, że tej a tej nocy 
niewiasta ta była rzeczywiście 
w towarzystwie tego pana i że gdy 
schodzili na dół po schodach, ona 
rzekła do niego: - „A jeśli z tego 
coś będzie?”-a on odpowiedział: 
- „Nie bój się, makagigo, o dziec­
ko będę miał staranie”.

W czeskim oryginale nie ma 
„makagigi”, jast „kanimura”, 
określenie użyte w roli inwekty­
wy. Admirał Hikonojo (właść. 
Kamimura) Kanimura (1850- 
1916) w czasie wojny japoń- 
sko-rosyjskiej 1904/1905 r. bom­
bardował Port Artur - bazę rosyj­
skiej marynarki wojennej w po­
łudniowej części półwyspu 
Kwantung. W konsekwencji Port 
Artur przeszedł w ręce japoń­
skie, co admirałowi Kanimurze 
nie przysporzyło sympatii trady­
cyjnie prorosyjsko nastawionych 
Czechów. W kabaretach Pilzna, 
a potem i innych - jak pisze M. 
Hodik - śpiewano:

Z Port Artura jedzie fura 
Siedzi na niej Kanimura 
I gotowali czaj, czaj 
Czekoladę, czarną kawę 
I gotowali czaj, czaj 
Czekoladę, rum, kakao... 
Piosenka ta narodziła się sto 

lat wcześniej w okolicach Krako­
wa (Gdów): „Od Krakowa jedzie 
fura/A na furze Waligóra”. Tak 
przynajmniej uważają etnogra­
fowie polscy.

W Galicji, w przeciwieństwie 
do Ziem Korony św. Wacława, 
nikt się Kanimurą specjalnie nie 
interesował; jego nazwisko 
(w przeciwieństwie do makagi­
gi) nigdy nie trafiło do wyrazów 
uważanych za dyskredytujące.

Sama makagiga to rodzaj 
greckiego (popularnego również 
w Turcji) bardzo słodkiego cia­
sta przyrządzanego ze smażone­
go razem miodu, cukru, malcu, 
migdałów i orzechów.

Ciężko strawić
(...) Ja szybko trawię - rzekł 

Baloun - w moim żołądku nic 
się nie zależy. Ja, kolego, wsunę 
na przykład misę knedli ze 

schabem i kapustą, a za pół go­
dziny więcej ci po tym wszyst­
kim nie wysram, jak jakie trzy 
łyżki. Reszta gdzieś tam we 
mnie przepadła... Gdy idę za 
stodołę, to tyle tam wszystkie­
go, co w pieluszce półrocznego 
dziecka. Powiem ci nawet, kole­
go - zwierzał się Baloun coraz 
szczegółowiej - że we mnie roz­
puszczają się ości ryb i pestki 
śliwek. Pewnego razu umyślnie 
pestki liczyłem. Zjadłem sie­
demdziesiąt knedli ze śliwka­
mi, nie wypluwając pestek, 
a potem za stodołą grzebałem 
w tym wszystkim patykiem, od­
kładałem pestki na bok i liczy­
łem. Połowy się nie doliczyłem, 
rozpuściły się we mnie.

Komentuje prof. dr hab. 
med. Tadeusz Popiela, kierow­
nik I Katedry Chirurgii Ogólnej 
i Kliniki Chirurgii Przewodu Po­
karmowego CM UJ.

Obawiam się, że Baloun 
w sobie tylko wiadomym celu 
(pycha? chęć imponowania? 
nadzieje na szczególne fawory 
kucharza?) mijał się z prawdą. 
Ości ryby i pestki śliwek nie 
miały najmniejszych szans, by 
rozpuścić się w jego przepast­
nym żołądku czy na którym­
kolwiek z odcinków czterome­
trowego przewodu pokarmo­
wego. A nie miały, gdyż znajdu­
jące się w owym przewodzie 
enzymy trzustkowe i jelitowe 
trawią tłuszcze, białko i węglo­
wodany. Substancji, z których 
zbudowana jest ość czy pestka 
- nie.

Można przypuszczać, że ol­
brzymi wzrostem i duchem Ba­
loun przeprowadzał poszuki­
wania pestek już na drugi dzień 
po konsumpcji knedli, kiedy 
połowa pestek znajdowała się 
jeszcze w jego przewodzie po­
karmowym. Mogła tam czekać 
na swoją kolejkę w wypadkach 
skrajnych nawet dwa tygodnie; 
oczekiwanie kilkudniowe było 
i jest czymś normalnym, Po­
winni o tym pamiętać wszyscy 
zaniepokojeni różnicą między 
ilością pestek zjedzonych a wy­
dalonych.

Pan Kokoszka i psie gówienka
- A to nam zabili Ferdynan­

da (...)
- Którego Ferdynanda (...)? 

- zapytał Szwejk, nie przestając 
masować kolan. - Ja znam dwu 
Ferdynandów: jeden jest posłu­
gaczem u drogisty Pruszy 
i przez pomyłkę wypił tam razu 
pewnego jakieś smarowanie na 
porost włosów, a potem znam 
jeszcze Ferdynanda Kokoszkę, 
co zbiera psie gówienka...

Zajęcie pana Kokoszki - dziś 
już w Europie znane mało albo 
wcale - za czasów Szwejka na­
leżało do zupełnie intratnych. 
Zapotrzebowanie na psie gó­
wienka, podobnie jak na guano 
ptaków, nieustająco zgłaszali 
garbarze, używając ich jako 
znakomitego środka zmiękcza­
jącego wyprawiane skórki by­
dlęce. Gówienka - o czym za­
pewne przed stu laty nie wie­
dziano - podobnie jak treści 
wymiotne zawierały tzw. enzy­
my trawienne, czyli zespoły en­
zymów (fermentów, biokatali- 
zatorów, zaczynów itp.) poza- 
komórkowych działających 
w przewodzie pokarmowym, 
odpowiedzialnych za trawienie 
pokarmów, a przy okazji za 
miękkość i delikatność skórek 
okrywających ręce lub nogi da­
my.

„Ogolone” skórki macerowa- 
ły się w roztworze przygotowy­
wanym przy pomocy pana Ko­
koszki ok. 24 godzin. Jeśli na­
dal nie były odpowiednio mięk­
kie - garbarze międlili je 
w ustach.

Fragmenty książki Leszka 
Mazana „Wy mnie jeszcze nie 
znacie!”, której drugie wyda­
nie (z pierwszego został pra­
wie wyłącznie tytuł) pojawi się 
w księgarniach na początku 
grudnia, br.
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Z
 pioniera fotografii 

w kryminalistyce
C3L uważany jest Al- 

phonse Bertillon, od roku 1880 
szef wydziału identyfikacji po­
licji paryskiej, znany głównie 
jako twórca systemu antropo­
metrycznego i zawzięty wróg 
daktyloskopii. W roku 1893 
opublikował pierwszy pod­
ręcznik fotografii śledczej, 
w którym przedstawił zasady 
dokumentacji miejsca zdarze­
nia za pomocą fotogrametrii, 
czyli fotografii metrycznej 
umożliwiającej określanie wy­
miarów przedmiotów utrwalo­
nych na fotogramach. Skon­
struował w tym celu specjalny 
aparat fotograficzny. Odbitki 
sporządzano na skalowanych 
arkuszach, dzięki czemu moż­
na było odczytać rozmiary po­
szczególnych sfotografowa­
nych przedmiotów i odległości 
między nimi. Zapoczątkował 

Album przestępców Alphonse’a 
Bertillona

też publikacje albumów z foto­
sami przestępców.

W rewanżu także policja 
bywa fotografowana. Czasem 
pozuje chętnie i dobrowolnie, 
czasem bywa zdejmowana 
znienacka, czego - jak wszy­
scy zresztą - bardzo nie lubi. 
Z publikacji takich zdjęć na ła­
mach prasy wynikają tylko 
kłopoty, bowiem przedstawia-

Policja w kadrze

Portret zbiorowy policji w Birmingham, rok 1890

ją stróżów prawa nie zawsze 
w korzystnym świetle. Szcze­
gólnie podczas demonstracji 
i zajść ulicznych, gdy nawet 
najbardziej pokojowo nasta­
wionym ich uczestnikom 
puszczają nerwy. Fotoreporte­
rzy czyhają na podobne oka­
zje, w blisko stuletniej historii 
fotografii prasowej zdokumen- 
towano wiele takich sytuacji. 
Jedną z pierwszych były wyda­
rzenia „Czarnego Piątku”, mar­
szu angielskich sufrażystek na 
Westminster w roku 1910. Su- 
frażystki nie należały do kate­
gorii potulnych baranków, tłu­
kły szyby, zdemolowały teatr, 
okładały policjantów parasol­
kami, ale mimo wszystko to 
były damy. Nie bacząc na to 
.funkcjonariusze Metropolitan 
Police okazali wobec demon- 
strantek wyjątkową jak na bry­
tyjskie obyczaje brutalność. 
Obecnemu na manifestacji re­
porterowi London News Agen- 
cy Photos, Wiktorowi Console, 
udało się uchwycić na kliszy 
moment pobicia jednej z jej 
uczestniczek, Ady Wright. 
Zdjęcia odsprzedał londyń­
skiej popołudniówce „Daily 
Mirror”. Redaktor prowadzący 
tego dnia wydanie gazety wy­
brał je na czołówkę, wcześniej 
jednak skontakjował się z sze­
fem Metropolitan Police 
z prośbą o komentarz. Ten ofi­

cjalnie zbagatelizował incy­
dent twierdząc, iż Ada Wright 
upadła po prostu przypadko­
wo na bruk wyczerpana tru­
dem walki z funkcjonariusza­
mi policji. Prywatnie wyraził 
jednak ubolewanie, przyzna­
jąc, iż istotnie - jak twierdził 
fotoreporter, naoczny świadek 
- kobieta została po prostu 
znokautowana przez krewkie­

Potknęła się czy została uderzona?

go policjanta. Inspektor zasu­
gerował redakcji, by „dla'dobra 

■sprawy” nie publikowała tych 
fotografii. Gdy w odpowiedzi 
usłyszał, iż jest za późno, bo 
numer poszedł do druku, za­
proponował odkupienie całego 
nakładu, który zeszedł już 
z maszyn.

Redakcja odrzuciła tę nieco­
dzienną ofertę, nazajutrz „Da­
ily Mirror” w zwiększonym do 
750 tysięcy egzemplarzy na­
kładzie trafił do kiosków. Obu­
rzenie opinii publicznej w za­
sadzie niechętnej awanturom 
sufrażystek tym razem zwróci­
ło się przeciwko siłom porząd­
kowym i ówczesny brytyjski 
minister spraw wewnętrznych, 
a był nim Winston Churchill, 
musiał się gęsto tłumaczyć 
z postępków swoich podwład­
nych.

Sir Winston i jego ludzie 
trafili ponownie na łamy „Da­
ily Mirror” rok później, przy 
okazji głośnego wydarzenia 
kryminalnego, które przeszło 
do historii angielskiej policji 
pod nazwą „bitwy o Londyn”.

Na łamach „Pejzażu kryminal­
nego” opisaliśmy tę historię 
szczegółowo kilka miesięcy te-

Co tu właściwie robi ten dżentelmen?
i ■- ">
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mu. Dziś przypomnijmy tylko, 
iż była to niefortunna akcja 
ujęcia szajki przestępców, naj­
prawdopodobniej rosyjskich 
anarchistów, którzy kilka dni 
wcześniej podczas nieudanej 
próby włamania zabili trzech 
londyńskich policjantów. Prze­
stępcy zabarykadowali się 
w budynku przy Sidney Street 
na West Endzie i przez całą 
noc stawiali skuteczny opór 
kilkuset policjantom i wezwa­
nym na pomoc żołnierzom. 
Takiej gratki nie mogli też 
przeoczyć żurnaliści, zjawia­
jąc się tłumnie na miejscu ak­
cji powiększając panujące tam 
zamieszanie. Byli też fotore­
porterzy. Dwóm z nich, Jame­
sowi Jarche z agencji Worls 
Graphic Press i Edwardowi 
Zimmermannowi ze wspo­
mnianej już Central News Pho­
tos, udało się przedrzeć przez 
kordony policji do centrum do­
wodzenia akcji, gdzie wśród 

obecnych ku swemu zaskocze­
niu rozpoznali Winstona Chur­
chilla. Natychmiast zrobili 
użytek ze swoich kamer, naza­
jutrz kilka milionów czytelni­
ków „Daily Mirror”, „Daily Ma­
il” i „Daily Express” mogło
obejrzeć swojego ministra 
spraw wewnętrznych w sytu­
acji mało przystającej do wagi

urzędu i pozycji męża stanu. 
Sir Winston jawi się na zdjęciu 
bardziej w roli przypadkowego 
gapia lękliwie wyglądającego 
zza węgła. Tak też został ode­
brany przez czytelników ga­
zet, o co długo jeszcze miał 
pretensje do wścibskich fotore­
porterów. Dworowali sobie 
z niego także polityczni rywa­
le. Sir Arthur Balfour, lider 
konserwatystów, broniąc 
dziennikarzy pytał publicznie 
na posiedzeniu Izby Gmin: 
„Rozumiem, co robili na Sid­
ney Street fotoreporterzy, ale 
co właściwie robił tam ten 
dżentelmen?”.

Faktycznie, nie bardzo wia­
domo co robił, ale dżentelme­
nem był bez wątpienia i szybko 
podał się do dymisji. Nie za­
szkodziło mu to jednak w dal­
szej karierze, kilka dni potem 
zgodnie z partyjną logiką karu­
zeli stanowisk został pierw­
szym lordem admiralicji.

•* ł l

Kwas acetylosalicylowy, uniwersalny 
lek przeciwbólowy, przeciwgorączkowy, 
produkowany od roku 1899 w zakła­
dach farbiarskich Friedriecha Bayera 
w Eberfeld (Wuppertal) pod zastrzeżo­
ną prawnie nazwą „Aspirin”. Ten sam 
kwas produkowany jest niemal w każ­
dym kraju na świecie, ale musi nosić 
odmienną nazwę. W Polsce jest to polo­
piryna.

W
 nocy z wtorku na środę mi­
jającego tygodnia doszło 
w Sejmie do niecodzienne­

go, a ściślej nieconocnego wydarze­
nia. Odbyły się konspiracyjne posia- 
dy parlamentarzystów; za zamknię­
tymi dla prasy i publiczności drzwia­
mi szef służb specjalnych przedsta­
wił posłom raport na temat podejrza­
nego lobbingu branży farmaceutycz­
nej z miliardowymi nadużyciami 
w tle. Posiedzenie było formalnie taj­
ne, więc jego uczestnicy nie kwapią 
się do zdradzania szczegółów, ale 
generalnie stwierdzają, iż raczej wia­
ło nudą. Podobno nocne rewelacje 
szefa ABS znane są od dawna jako 
fakty oczywiste, podobnie jak ujaw­
niona wcześniej powszechna prakty­
ka korumpowania lekarzy i kombi­
nacje przy ustalaniu listy leków re­
fundowanych.

Udział firm farmaceutycznych 
w dziwnych interesach nie powinien 
dziwić. To jedna z najpotężniejszych 
gałęzi produkcji i handlu, choć mało 
się o niej mówi, bo nie jest tak nośna 
medialnie, jak handel bronią czy 
narkotykami i całkowicie legalna. Ta 
potęga wynika z prostego faktu, iż 
niemal każdy z nas jest jej klientem; 
nawet zdrowi łykają jakieś proszki 
czy witaminy. A któż w razie poważ­
nej choroby, dla ratowania zdrowia 
czy życia, nie wysupła ostatniego 
grosza, bez zastanawiania się, czy 
lek wart jest wyłożonych pieniędzy, 
byleby tylko był skuteczny. Kto pro­
dukuje leki czy je sprzedaje wie 
o tym najlepiej. Czasem, niestety, 
niecnie to wykorzystuje.

Jedyne, co może ograniczyć zyski 
producentów leków, to bicz konku-

Pigularze
rencji. Dlatego wśród koncernów far­
maceutycznych rywalizacja i walka 
z konkurencją jest dużo bardziej 
bezwzględna niż w innych bran­
żach. Trzeba pamiętać, iż leki to bar­
dzo specyficzny towar. Ich produk­
cję poprzedzają miesiące, czasem la­
ta prób, badań, co wymaga specjali­
stycznych laboratoriów, kosztow­
nych ekspertyz, zaangażowania ar­
mii wykwalifikowanych specjali­
stów, chemików, biologów. A przed 
wprowadzeniem na rynek medyka­
ment musi uzyskać atesty, spełnić 
surowe wymogi kwalifikacyjne, na 
co kładzie się szczególny nacisk od 
czasu dramatu z preparatami thali- 
domidowymi, na przełomie lat 50. 
i 60. ubiegłego stulecia, po których 
zażywaniu brzemienne kobiety ro­
dziły kalekie dzieci. To wszystko 
wymaga czasu i ogromnych pienię­
dzy. A z drugiej strony receptura 
żadnego leku nie jest prawnie chro­
niona; zastrzeżona jest jedynie na­
zwa. Każdy ma szansę ubiec rywala, 
wprowadzając na rynek o kilka tygo­
dni wcześniej lek o takim samym 
działaniu i składzie chemicznym. 
Może recepturę opracować sam, mo­
że ją też konkurentom... ukraść.

To właśnie przydarzyło się znanej 
amerykańskiej firmie farmaceutycz­
nej „Lederle Laboratories”, której za­
łożyciel, z początkiem XX stulecia, 
Ernest Józef Lederle był uznanym 
chemikiem i kryminologiem; wystę­

pował jako biegły sądowy z zakresu 
toksykologii w kilku głośnych proce­
sach o zabójstwa z pomocą trucizn.

W roku 1959 dr Martin Sidney 
Fox, zaufany chemik „Lederle”, ma­
jący dostęp do wielu tajemnic firmy, 
rozstając się z pracodawcą zabrał ze 
sobą potajemnie kilka podstawo­
wych, wyselekcjonowanych przez 
miesiące prób, surowców do produk­
cji antybiotyków. Dla zdobycia nie­
znanych mu bliżej szczegółów pro­
cesu technologicznego wszedł w po­
rozumienie z wciąż jeszcze zatrud­
nionym w „Lederle” chemikiem Joh­
nem Cancelerichem i zaproponował 
mu założenie spółki. Cancelerich 
przyjął ofertę; wydał Foksowi kopie 
tajnej dokumentacji swojego działu; 
resztę niezbędnych do rozpoczęcia 
produkcji instrukcji skopiował i wy- 
kradł z laboratoriów innych działów.

Założyli następnie własną firmę, 
„Kim-Laboratories” ale nie po to, by 
inwestować w produkcję, lecz by ko­
rzystnie sprzedać skradzioną doku­
mentację. Z pomocą kilku wspólni­
ków, także ludzi z branży farmaceu­
tycznej, wtajemniczonych w kulisy 
afery i mających rozgałęzione kon­
takty zawodowe, rozpoczęli łowy na 
klientów w Europie. Zainteresowa­
nie nowymi antybiotykami okazało 
kilka renomowanych firm włoskich 
i niemieckich i wyraziło gotowość 
zakupu dokumentacji. Część kontra­
hentów wpłacała spore zaliczki, by

zagwarantować sobie wyłączność. 
Szefowie każdej z tych firm dyspo­
nowali w obrębie swojej działalności 
niezłym wywiadem gospodarczym 
i nie mieli wątpliwości, iż propono­
wane im technologie nie są dziełem 
Foksa, a zostały po prostu skradzio­
ne. Nie przeszkadzało im to jednak; 
nie byli zbytnio dociekliwi, licząc na 
krociowe zyski z produkcji nowych 
antybiotyków, bez konieczności po­
noszenia kosztownych nakładów na 
długotrwałe i niepewne ekspery­
menty.

Jednak się przeliczyli, a to skut­
kiem wyjątkowej łapczywości Foksa, 
który okazał się nielojalny nie tylko 
wobec byłego pracodawcy, ale nawet 
i wobec wspólników przestępczych 
machinacji. Będąc formalnie szefem 
firmy zgarniał do swojej kieszeni 
kwoty wpłacane przez koncerny far­
maceutyczne i ani myślał dzielić się 
ze wspólnikami. Gdy stało się już ja­
sne, że żaden z nich nie dostanie 
swojej doli, Cancelerich, przebywa­
jący we Włoszech poza zasięgiem 
amerykańskiego wymiaru sprawie­
dliwości, złożył szczegółowy donos 
o sprawie na ręce amerykańskiego 
konsula w Mediolanie. Część wspól­
ników „Kim-Laboratories” z Foksem 
na czele przebywająca w USA zosta­
ła aresztowana pod zarzutem prze­
stępczego porozumienia na szkodę 
firmy „Lederle”; Cancelerichowi i je­
go włoskim kontrahentom udało się 
uniknąć karnych konsekwencji.

Kolumnę opracował 
JAN ROGOŻ
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C
g ciałem zobaczyć, 
|| jak mogła wyglą- 
II dać w czasach, 
gdy Polscy monarchowie wkła­

dali ją w dniu koronacji. Nawet 
oni mieli z nią do czynienia tylko 
jeden raz w życiu - mówi Adam 
Orzechowski, sądecki antykwa- 
riusz, który doprowadził do re­
konstrukcji klejnotu koronacyj­
nego królów polskich - tzw. ko­
rony Chrobrego.

Przy sądeckim rynku, na par­
terze starej mieszczańskiej ka­
mienicy mieści się antykwariat 
„Kolekcjoner”. W witrynie stoją 
figurki z miśnieńskiej porcelany, 
stare ikony. Na ścianach obrazy 
Mehoffera i Kossaka. Za mgiełką 
papierosowego dymu Adam 
Orzechowski, właściciel sklepu. 
Uważa, że palenie antykom nie 
szkodzi, wręcz przeciwnie, nada- 
je patyny.

Czternaście lat temu założył 
pierwszy w Nowym Sączu sklep 
z antykami.

Zaczął od numizmatyki, którą 
interesował się od dziecka. 
- W domu mieliśmy kilka sta­
rych monet, często im się przy­
glądałem. W 1960 roku, podczas 
wycieczki szkolnej do Podegro­
dzia, znalazłem denar Marka Au­
reliusza. Był w bardzo złym sta­
nie, leżał sobie po prostu w za­
oranej ziemi. Wziąłem go na pa­
miątkę. Od tego momentu zaczą­
łem interesować się numizmaty­
ką.

Miłość do historii wyniósł 
z domu. Zaszczepiła mu ją mat­
ka. Ukończył sądeckie liceum, 
ale ze studiami nie poszło najle­
piej-

- Dwanaście godzin dziennie 
spędzałem w Jagiellonce na stu­
diowaniu książek historycznych, 
zamiast na wykładach. Tak się, 
niestety, skończyła moja przygo­
da ze studiami na uniwersytecie 
- wspomina.

Jako numizmatyk Orzechow­
ski starał się zdobywać gruntow­
ną wiedzę na temat kolekcjono­
wanych monet. Później przyszła 
kolejna pasja - miśnieńska por­
celana.

Z czasem rozkochał się w ma­
larstwie.

- Zawsze miałem charakter 
szperacza. Staram się każdy te­
mat zgłębić do końca. Przyznaję, 
miałem też trochę szczęścia. 
Zdołałem zdobyć portret hrabie­
go Teodora Szydłowskiego pędz­
la Bacciarellego - opowiada.

Marzeniem życia sprzedawcy 
antyków była jednak korona kró­
lewska. Pamiętał o niej, kiedy 
przez lata skupował uszkodzone 
pruskie monety z berlińskiej 
mennicy, bez wartości numizma­
tycznej. Na nie właśnie przeto­
piono regalia królów polskich.

Z jednej z takich monet kazał 
zrobić sobie krzyżyk z orłem 
w koronie. Pozostałe złote duka­
ty posłużyły do oprawy kamieni 
zdobiących koronę królewską.

- Jeśli prawdą jest, że insy­
gnia koronne zostały zniszczone 
przez Prusaków po upadku insu­
rekcji kościuszkowskiej, tuż 

Strażnik korony
- To rewelacja, że jednemu człowiekowi wystarczyło pasji, by doprowadzić 
rekonstrukcję do szczęśliwego finału - mówił podczas pokazu insygnium 

profesor Michał Rożek
przed przekazaniem Krakowa 
Austriakom, to oznaczałoby, że 
historia zatoczyła koło i złoto 
wróciło na właściwe miejsce 
- uważa antykwariusz.

Przypomina, że skarby zosta­
ły w 1796 roku wywiezione do 
Berlina i przetopione, na polece­
nie Fryderyka Wilhelma III 
w 1809 roku.

- Trudno mi uwierzyć, że 
władca taki jak Fryderyk Wil­
helm III, dobroczyńca skarbca ja­
snogórskiego, mógł tak zbezcze­
ścić skarb narodowy Polaków. 
Wszak jego żona, Luiza, kochała 
się w klejnotach. Co więcej, krą­
żyła plotka, jakoby widziano ru­
bin zdobiący polską koronę 
w naszyjniku królowej. Przez ca­
ły XIX wiek, a nawet i dzisiaj, 
utrzymywały się złudne pogłoski 
o cudownym ocaleniu regaliów 
przez Izabelę Czartoryską.

Upominali się o koronę i ber­
ło - jako władcy Królestwa Pol­
skiego - carowie Aleksan­
der I i Mikołaj II, któremu zdecy­
dował się wyjawić sprawę dopie­
ro w 1835 Fryderyk Wilhelm III 
informując, że w 1809 przetopio­
no insygnia na monety. Ocaleć 
miał jedynie Szczerbiec.

- Chciałbym wierzyć, że na­
sze koronne klejnoty gdzieś są. 
Że kiedy wieść o rekonstrukcji 
insygnium obiegnie świat, ktoś 
zobaczy koronę i skojarzy, że wi­
dział gdzieś choćby fragmenty. 
Choćby podobnie oszlifowane 
kamienie - mówi antykwariusz.

Pomysł odtworzenia rega­
liów królewskich zaczerpnął od 
profesora Karola Estreichera, 
który w okresie międzywojen­
nym nosił się z ideą rekonstruk­
cji korony. Co nie udało się pro­
fesorowi, zrealizował sprzedaw­
ca antyków z Nowego Sącza. 
Krakowskiego naukowca znał 
osobiście, rozmawiał z nim o re­
galiach i o pogłoskach jakoby 
klejnoty ocalały i zostały dobrze 
ukryte przez Czartoryskich 

w Puławach. Na rozmowach się 
skończyło.

Z ideą odkucia korony kró­
lewskiej antykwariusz nosił się 
szesnaście lat. Przez długi czas 
nie było go stać na realizację tego 
marzenia.

W tym czasie przeczytał 
wszystkie dostępne lektury na 
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temat polskich regaliów. Poznał 
profesora Michała Rożka, histo­
ryka sztuki i kulturoznawcę, au­
tora książki o królewskich klej­
notach koronnych. Kiedy pół ro­
ku temu po raz pierwszy za­
dzwonił do profesora z informa­
cją, że przystępuje do rekon­
strukcji, wyraźnie wyczuł, że 
rozmówca odnosi się do jego 
pomysłu z rezerwą. Z czasem 

jednak znalazł w nim cennego, 
bezinteresownego doradcę.

Poznał też innych profeso­
rów, wielokrotnie odwiedził 
skarbiec na Jasnej Górze. Oglą­
dał tam oprawy szlachetnych 
kamieni. Rozmawiał ze skarbni­
kiem ojcem Janem Golonką. 
Prosił o radę Romana Bobrowa,

Fot. Piotr Droździk

•kustosza Muzeum Narodowego 
w Warszawie. Konsultował się 
z Wojciechem Bochnakiem, 
konserwatorem złotnictwa 
w Muzeum Narodowym w Kra­
kowie. Dotarł do ilustracji 
Krzysztofa Józefa Wernera, któ­
ry jako ostatni inwentaryzował 
insygnia władców polskich na 
życzenie Stanisława Augusta 
Poniatowskiego.

Wiele czasu poświęcił na po­
szukiwanie rzemieślników, 
zwłaszcza szlifierzy kamieni 
szlachetnych, którzy ręcznie, jak 
w okresie średniowiecza, nadali­
by kształt szmaragdom, szafirom 
i granatom.

- Okazało się, że nie trzeba 
było szukać daleko. Jana Toły- 

sza, szlifierza, znalazłem w No­
wym Sączu - mówi Orzechow­
ski. Oprawę klejnotów powierzył 
także sądeckim złotnikom.

Również w Nowym Sączu 
znalazł metaloplastyka, który 
podjął się wykuć koronę ze 
srebrnej blachy o grubości nie­
spełna milimetra.

Odkucie (tzw. wyrepusowa- 
nie) ośmiu „porcji” w formie lilii 
andegaweńskich zajęło Józefowi 
Walczykowi, konserwatorowi 
dzieł sztuki, kilka tygodni. Uży­
wał zwykłego młotka i narzędzi 
repuserskich niewiele różnią­
cych się od tych, używanych 
przez średniowiecznych mi­
strzów.

Z Sącza korona pojechała do 
Krakowa, gdzie została pokryta 
warstwą złota. Potem znów za­
jęli się nią sądeccy złotnicy, któ­
rzy oprawili setki większych 
i mniejszych szlachetnych ka­
mieni. Po półrocznej pracy 
wreszcie dzieło było gotowe. Po- 
nadpółtorakilogramowa korona 
koronacyjna wygląda prawdo­
podobnie dokładnie tak, jak 
w dniu, kiedy miał ją na głowie 
ostatni z polskich monarchów. 
Dowodzą tego rysunki Krzysz­
tofa Józefa Wernera wykonane 
w 1764 roku i portret władcy 
- Stanisława Augusta Poniatow­
skiego, który kazał się sportreto- 
wać w tym insygnium.

- Byłem pierwszym, który zo­
baczył w całości zrekonstruowa­
ną koronę. Łączyliśmy segmenty 
razem z moim synem Radosła­
wem - mistrzem złotnikiem. To 
był piękny moment, kiedy zoba­
czyłem ten klejnot w pełnym bla­
sku. Od dwustu lat nikt go nie 
oglądał. Teraz chciałbym znaleźć 
dla niego godne miejsce - mówi 
Adam Orzechowski.

Na razie cenna rekonstrukcja 
pozostaje w skarbcu jednego 
z banków.

Nie zdradza, ile jest warta 
królewska korona.

- Wbrew pozorom, to nie 
majątek. Klejnoty, dukatowe 
złoto i wysokiej próby srebro, 
mają oczywiście wymierną 
wartość. Dla mnie jednak cen­
niejsza jest wartość historycz­
na rekonstrukcji. Węgrzy i Cze­
si mają swoje insygnia królew­
skie. My, Polacy, przez lata by­
liśmy ich pozbawieni. Skoro 
zrekonstruowaliśmy zniszczo­
ny podczas II wojny światowej 
zamek królewski, podobną hi­
storyczną wartość ma wierna 
rekonstrukcja tzw. korony 
Chrobrego - uważa antykwa­
riusz.

Profesor Michał Rożek pod­
czas jedynego publicznego poka­
zu korony 10 listopada tego roku 
w Muzeum Okręgowym w No­
wym Sączu stwierdził: - Mamy 
do czynienia z autentycznym sa­
crum. To rewelacja, że jednemu 
człowiekowi wystarczyło pasji na 
to, by doprowadzić tę rekonstruk­
cję do szczęśliwego finału. Nie 
udało się to mojemu wielkiemu 
nauczycielowi profesorowi Estre­
icherowi. Cieszę się, że miałem 
okazję zobaczyć, jak spełnia się 
jego marzenie - mówił.

Zdaniem profesora Rożka, je­
dynym godnym miejscem dla 
korony jest skarbiec katedralny 
na Wawelu.

- Marzyłbym o tym, aby wła­
śnie tam trafiła.

W pierwszej kolejności jed­
nak musi zyskać aprobatę, nale­
żytą rangę - sacrum, a nie jedy­
nie wartościowego świecidełka. 
Wówczas powinna trafić w ręce 
najgodniejszego z żyjących 
obecnie Polaków - mówi anty­
kwariusz.

Insygnium miało być pokaza­
ne dopiero 3 maja 2004 roku 
w sądeckiej Bazylice św. Małgo­
rzaty. Niemal dokładnie 240 lat 
po tym, kiedy odbyła się ostatnia 
dwudniowa prezentacja klejno­
tów koronnych na Zamku Kró­
lewskim w Warszawie.

Adam Orzechowski zdecydo­
wał się na wcześniejszy pokaz, 
dla bardzo wąskiego grona za­
proszonych gości, ponieważ po­
jawiły się pogłoski o próbie re­
konstrukcji korony przez miesz­
kańca Poznania.

Marzy o odtworzeniu jeszcze 
berła i jabłka. Po pierwszej pre­
zentacji zgłosił się do niego 
człowiek gotów pokryć koszty 
rekonstrukcji. Antykwariusz nie 
przyjął propozycji. Chce sam 
doprowadzić dzieło do końca. 
Twierdzi, że on i inni fundato­
rzy, których nazwisk ani liczby 
nie zamierza ujawnić, nie czują 
się właścicielami klejnotu, a je­
dynie „strażnikami królewskie­
go skarbca”.

MONIKA KOWALCZYK

M
oda ma historię równie długą 
jak człowiek i można przy­
puszczać, że pierwsi kreatorzy 
pojawili się już w głębinach prehistorii 

decydując o tym, czy skórę zdartą z ubi­
tego zwierza należy nosić przerzuconą 
z lewa na prawo, czy odwrotnie.

Wystawa „Za modą przez wieki. 
Ubiory z kolekcji Muzeum Narodowego 
w Krakowie", którą można oglądać 
w Gmachu Głównym, dokumentuje 
trzy ostatnie stulecia, ale sporo mówi 
o istocie mody...

Moda bywała (bardzo często) bezin­
teresowna. Ileż pracy i pomysłowości, 
o umiejętnościach nie wspominając, in­
westowano w detale ubioru, które rzad­
ko, fragmentarycznie bądź wcale nie 
mogły liczyć na wzbudzanie powszech­
nego podziwu. Na przykład - damskie 
Pantofle. Aż do czasów krynoliny całko­
wicie chowały się pod powłóczystymi 
sukniami. Dopiero rozpięta na ruszto­
waniu spódnica, nieuchronnie „podska­
kująca” w rytm kroków, umożliwiła 
ołyśnięcie czubka pantofelka - i to 
głównie dlatego iż uniknięcie tej nie- 
Przyzwoitości nie było możliwe, przy­
najmniej dopóki trwała krynolinowa 
moda. Ale misterne obuwie noszono 
znacznie wcześniej, a i potem też. Naj­
starsze obuwie pokazane na wystawie 
stęga czasów późnego średniowiecza. 
Z damskich pulenek zachował się,

Ach, ta moda...
prawdę mówiąc, tylko fragment: ochra­
niacze, w które „oprawiano’* delikatne 
pantofelki, aby osłonić je przed kurzem, 
błotem i innymi zagrożeniami czyhają­
cymi za progiem.

Najstarsza zachowana w całości pa­
ra bucików to trzewiczki damskie 
z pierwszej połowy XVII wieku; z deli­
katnej jasnej skórki ażurowo wycina­
nej, na zgrabnym obcasiku, wciąż 
jeszcze dyskretna część damskiej gar­
deroby. Teraz, wystawione na widok 
publiczny, cieszą liczne oczy, zresztą 
też bezinteresownie. Bo gdyby nawet 
możliwe było przymierzenie tak cen­
nego eksponatu, to nie ma szans na to, 
by współczesna noga zmieściła się 
w tym trzewiczku. Chyba że dziecin­
na, ale bucik zdecydowanie damski... 
Drobne stopki miały też XVIII-wiecz- 
ne właścicielki pięknych pantofelków 
z jedwabiu, z atłasu, z tafty, zdobio­
nych haftem, naszywanych paciorka­
mi, dekorowanych lakierowaną skór­
ką. Autorka wystawy, Beata Biedroń- 
ska-Słotowa zwraca uwagę, że kobiety 
w XVII czy XVIII wieku raczej rzadko 
osiągały wzrost tak słuszny jak ich 
obecnie żyjące praprawnuczki, nie 

mówiąc już o tym, że ówczesne damy 
prowadziły tryb życia daleko mniej ru­
chliwy niż dzisiejsze kobiety pracują­
ce. No i nie uprawiały sportu, chyba że 
taniec na balach w karnawale. A swoją 
drogą, ile też par delikatnych pantofel­
ków stańczyć musiała na amen każda 
panna pomiędzy pierwszym balem 
a zamążpójściem...

Moda, choć - jak twierdzą znawcy 
przedmiotu - od renesansu zmieniała 
się prawie równie często jak teraz, no 
i wciąż zmienia się, nie jest wszelako 
nieograniczona w pomysłach. Właśnie 
buciana moda z tymi wszystkimi arcy­
dziełami rzemieślniczego kunsztu, do­
bitnie pokazuje, że od dawna głównie 
ściągamy od tych, co przed nami buty 
szyli i nosili. Obcasy: „szpulki”, „kielisz­
ki”, „kaczuszki” - to wszystko było i to 
tak dawno, że głowa boli. Pantofle bez 
pięty, na dość wysokim obcasie też - są 
na wystawie takie, bardzo ładne i nader 
wiekowe. Para taftowych pantofelków 
z pierwszej połowy XVIII wieku zapina­
na jest na szerokie, dość krótkie taśmy, 
kształtem wypisz-wymaluj nasze „rze­
py”. Zaś wydłużone nosy, o które poty­
kają się współczesne kobiety modne, to 

swoisty odwet historii za równoupraw­
nienie. Obuwie z wydłużonymi nosami 
było zawrotnie modne w XIV-wiecznej 
Europie. Jeżeli jednak w damskich pu- 
lenkach nie przesadzano z długością 
nosów, to modni panowie coraz dotkli­
wiej cierpieli, usiłując godnie stąpać 
w coraz bardziej nosiastych ciżmach. 
Gdy wreszcie długie, stosownie zakrę­
cone w górę nosy męskich butów 
(w Anglii nazywanych krakowskimi 
- nikt nie dociekł dlaczego) sięgnęły 
kolan, prawie uniemożliwiając chodze­
nie, król Francji Karol V i król Anglii 
Edward IV wydali zakazy noszenia 
i wytwarzania tak ekstrawaganckiego 
obuwia. Można powiedzieć, że moda 
zgasła z mocy prawa, ale co się wcze­
śniej namęczyli gotyccy panowie mod­
ni... Na przełomie XX i XXI wieku przy­
szła kolej na panie. I chyba jeszcze tro­
chę pocierpią: nosy współczesnych 
damskich pantofli, na razie, nie dotarły 
nawet do etapu zakręcenia w górę. Do 
kolan bardzo daleko.

Moda to wyjątkowe zwierciadło rela­
tywizmu. Nie tylko dlatego, że pojęcia 
ładne - brzydkie, twarzowe. - nietwa- 
rzowe zmieniają się w piorunującym 

tempie. Również w kwestiach elegancji, 
dystynkcji, a nawet moralności moda 
miała do powiedzenia sporo i zaskaku­
jąco. U zarania wieku XIX dekolt, który 
dziś, w naszych bezpruderyjnych cza­
sach, uznano by za śmiały, był w pełni 
usankcjonowany. Niemoralna była 
wówczas damska stopa. Dama mogła 
bezkarnie wystawić na widok publicz­
ny, najlepiej przypadkiem, czubek pan­
tofla i ewentualnie skrawek miejsca nad 
nim.. Pokazanie kostki, choćby osłonię­
tej solidną pończochą (o stylonkach ni­
komu się jeszcze nie śniło), było sporą 
nieprzyzwoitością, towarzyskim wy­
padkiem o katastrofalnych skutkach.

Ach ta moda... Jak jej nie kochać?
JOLANTA ANTECKA
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w konstelacji Ryb
BARAN (21 III - 20 IV):

Baran 
i fortuna

T
ak jak ludzie dwunastu znaków 
zodiaku reprezentują dwanaście 
różnych typów charakterologicz­
nych i temperamentów, tak różny jest 

ich stosunek do spraw materialnych. 
Przedstawiciele niektórych znaków 
nie wyobrażają sobie życia bez solid­
nego finansowego zabezpieczenia. In­
ni z kolei żyją z dnia na dzień, nie mar­
twiąc się pustym kontem. Są i tacy, 
którzy nie czują obawy przed zaciąga­
niem pożyczek, a robienie długów to 
ich sposób na życie.

Oszczędni charakteryzują się fi­
nansowym rozsądkiem obok „koni­
ków polnych”, które beztrosko wyda­
ją wszystko, co zarobią, nie myśląc 
o jutrze.

Niektórzy astrolodzy obok określe­
nia, do jakiego rodzaju należą przedsta­
wiciele poszczególnych znaków, podają 
również najbardziej odpowiednie spo­
soby uzyskania dobrej sytuacji material­
nej - dla każdego z nich. Spróbujmy tak 
właśnie określić przedstawicieli pierw­
szego wiosennego znaku - Barana.

Energia, szybkość w działaniu i nie­
cierpliwość sprawiają, że ludzie ci ra­
czej rzadko należą do grona osób roz­
sądnie gospodarujących swymi zaso­
bami. Potrafią zarabiać pieniądze, ale 
też lubią je wydawać. Długotrwałe 
oszczędzanie, inwestycje zakrojone na 
wiele lat, dążenie krok po kroku do fi­
nansowego celu raczej nie trafiają im 
do przekonania. Wielu wśród Baranów 
płci obojga ludzi o szerokim geście - 
chętnie zapraszających przyjaciół, ob­
darowujących ich nawet bez okazji, 
płacących za wspólne przyjemności.

Niektórzy sporo wydają na upra­
wianie kosztownych hobby: nurkowa­
nia, wspinaczki lub bywania na obo­
zach przetrwania. Często jeżdżą samo­
chodami droższymi niż mogą sobie 
pozwolić, a że znak ten ma zdecydo­
waną skłonność do wypadków i stłu­
czek, zdarza się, że sporo dokładają do 
kwoty, za jaką nabyli swe auto.

Typowy Baran - bez względu na 
wiek i płeć raczej nie planuje wydat­
ków, nie prowadzi domowych rachun­
ków. Jeżeli ma pieniądze, żyje dobrze, 
ale w przypadku skromnych funduszy 
nie czuje się nadmiernie pokrzywdzo­
ny. Zamiast odwiedzać modne restaura­
cje, wybierze się z bliską osobą na wy­
cieczkę za miasto z herbatą w termosie 
i kanapkami w plecaku. Będzie chodził 
przez kilka sezonów w tej samej sporto­
wej kurtce, sztruksowych spodniach 
czy dżinsowej spódnicy i wcale nie bę­
dzie to powodem do frustracji.

Ludzi ci raczej rzadko marzą 
o pięknie umeblowanym mieszkaniu, 
zbiorach antyków, szkatułce pełnej bi­
żuterii. Mieszkają tak jak ich na to stać, 
jeśli są posiadaczami dzieł sztuki czy 
cennych przedmiotów, to raczej je 
odziedziczyli, dostali niż kupili, a do 
ozdób kobiety spod tego znaku nie 
przywiązują szczególnej wagi.

Według tradycyjnej astrologii, Bara­
ny najlepiej prosperują, jeżeli ich praca 
wiąże się w jakiś sposób z metalowymi 
narzędziami. Stąd uważano, że powin­
ni wykonywać profesje chirurga, inży­
niera, konstruktora, rzemieślnika zaj­
mującego się obróbką metali, hutnika 
- i temuż podobne. Współczesny 
astrolog amerykański Yeffrey Adams 
doradza, aby urodzeni w tym znaku 
nabywali akcje kopalń, hut i firm mają­
cych coś wspólnego z metalurgią, ob­
rotem surowcami czy wytwarzaniem 
przedmiotów z metalu. Takie właśnie 
inwestycje powinny im przynieść naj­
większe zyski.

Warto jednak podkreślić, że naj­
bliższych dwanaście miesięcy nieko­
niecznie nadaje się, aby urzeczywist­
niać ewentualne marzenia o zdoby­
ciu fortuny. Dysharmonijny wpływ 
Saturna względem tego znaku zdecy­
dowanie ogranicza możliwości w tym 
względzie.

Po miłym, towarzyskim, 
weekendzie, kiedy znala­
złeś okazję, aby zacho­
wać się po ludzku w sto­
sunku do bliskich oraz

dalszych krewnych - otwierasz okres 
nowej dynamiki. Podejmujesz wielkie 
wyzwania zawodowe, bierzesz na sie­
bie odpowiedzialność, zwielokrot­
niasz zyski - jednym słowem stajesz 
się supermenedżerem. A passa powo­
dzenia przeciągnie się do końca roku.

Dni korzystne: 2 - 4 XI

BYK (21 IV - 21 V):

®
W sobotę możesz być 
roztargniony - zgubić 
parasol, okulary albo, 
co gorsza, kartę kredy­
tową. Na szczęście, ko­
lejne dni przyniosą wie­

le pozytywnych zdarzeń. Wreszcie 
pojednasz się z bliskimi, rozwiążesz 
skomplikowane sprawy majątkowe, 
a później pomyślisz o inwestycjach, 
które pozwolą zabezpieczyć sytą 
przyszłość dla całej rodziny. Końców­
ka roku z pewnością należy do Byka.

Dni niekorzystne: 29 XI 
Korzystne: 5 XI

BLIŹNIĘTA (22 V - 21 VI):
Jeżeli tylko przezwycię­
żysz obniżony nastrój 
i pokonasz chandrę, 
pierwsza kwadra księży­
ca wyniesie Cię wysoko

i pozwoli osiągnąć dawną pozycję li­
dera. Znów będziesz dynamiczny, 
kreatywny, przedsiębiorczy, a wsku­
tek tego zabiegany, zziajany, ale rado­
sny i zadowolony z siebie. Znów 
wszystko się zacznie kręcić tak jak lu­
bisz. Znów osiągniesz duże sukcesy 
(również finansowe). Przed Tobą: od­
rodzenie.

Dni niekorzystne: 30 XI, 1 XII
RAK (22 VI - 22 VII):

Ostatnio łatwo porozu­
miewasz się z innymi 
ludźmi i osiągasz takie 
sukcesy zawodowe, jakie 
sobie tylko wymarzysz. 
Zaczynasz realizować

nowe, niekonwencjonalne pomysły, 
urabiasz ważnych decydentów, podej­
mujesz współpracę, zarabiasz pienią­
dze i zwracasz na siebie uwagę oto­
czenia. Kto wie? Może już wkrótce 
zrobisz kolejny ważny krok w karie­
rze? (A może podejmiesz działalność 
gospodarczą na własne ryzyko?).

Dni korzystne: 30 XI, 1 XII 
Niekorzystne: 2-4 XII

KRZYŻÓWKA nr 668

Rys. Stanisław Stolec

W znaku Raka: Saturn (sprzyja powadze i odpowiedzialności); w zna­
ku Panny: Jowisz (pomaga w pokonywaniu przeszkód, przynosi szczę­
ście); w znaku Strzelca: Słońce (dodaje wigoru i pewności siebie); Pluton 
(odnawia i oczyszcza); w znaku Koziorożca: Merkury (inicjuje interesy 
i podróże), Wenus (przynosi miłość, pieniądze, sukcesy artystyczne); 
w znaku Wodnika: Neptun (wyostrza intuicję, sprzyja fotografikom i akto­
rom); Uran (stymuluje przemiany, rodzi nowe pomysły); w znaku Ryb: 
Mars (wymusza ciekawe rozstrzygnięcia).

LEW (23 VII - 22 VIII):
Po sobotnim przesileniu 
pogody, kiedy lepiej by 
było, żebyś został w domu 
i poczytał romantyczne 
książki - odrodzisz się

w więziach z ludźmi. Zaczniesz bu­
dować uczucia, rozniecać płomienie
emocji, angażować się osobiście i kto 
wie - może przeszyje Cię strzała
Amora? A może zaczniesz realizować
jakiś wielki, twórczy projekt? W życiu 
Lwa trwa teraz interesujący okres.

Dni niekorzystne: 29 XI 
Korzystne: 2-4 XII

PANNA (23 VIII - 22 IX):

WAGA (23 IX - 22 X):

®
 Najbliższy okres w Two­

im życiu nie sprzyja ak­
tywności. Dlatego najle­
piej spotykaj się z przyja­
ciółmi, czytaj ciekawe 

książki, odwiedzaj galerie sztu­
ki i rozwijaj ofensywnie swoją oso­
bowość. A o karierze i o wielkich 
zarobkach na razie po prostu za­
pomnij. Kiedy nadejdzie czas dzia­
łania, natychmiast Cię o tym powia­
domię.

Dni korzystne: 29 XI 
Niekorzystne: 2 - 4 XI

SKORPION (23 X - 21 XI):
Niedzielno-poniedziałko- 
wą chandrę musisz poko­
nać bardzo ofensywnie. 
Idź z bliskimi na spacer, 
dotleń płuca, wymuś z or­

ganizmu serotoninę - niech serce 
znów zabije równo młodym, ogni­
stym rytmem. Kolejne dni przyniosą 
wielką aktywność zawodową, udane
przedsięwzięcia finansowe, a może 
nawet sukcesy artystyczne? Wenus 
sprzyja Ci teraz i trzeba ten fakt od­
powiednio wykorzystać.

Dni niekorzystne: 30 XI, 1 XII
Korzystne: 5 XI

W Twoim życiu trwa do­
bry czas, więc choć 
w sobotę i w następny 
piątek będziesz trochę 
zmęczony, rozkojarzony

albo zabiegany - osiągniesz 
wszystko, na czym Ci zależy: pre­
stiż, komfort życia, rozwój kariery 
zawodowej, a może nawet zrobisz 
nietypowy biznes? Dobrze się teraz 
dzieje u Skorpiona, zwłaszcza jeżeli 
jest zakochany lub jeśli od dawna 
kocha.

Dni niekorzystne: 29 XI, 5 XII 
Korzystne: 30 XI, 1 XII

STRZELEC (22 XI - 21 XII):
Gorsze samopoczucie, 
jakie możesz przeżywać 
z początkiem tygodnia, 
trzeba po prostu poko­
nać. Dlatego zacznij

uprawiać gimnastykę, biegać, pły­
wać, jeździć na rowerze, a przy oka­
zji pomyśl o diecie i zdrowym stylu 
życia. Nadchodzi właśnie pierwsza 
kwadra księżyca - czas podejmowa­
nia ważnych postanowień, a tro­
ska o zdrowie należy do najważniej­
szych priorytetów. Tym bardziej 
że od wtorku rzucisz się w wir pra­
cy i wkrótce zrobisz prawdziwą ka­
rierę.

Dni niekorzystne: 30 XI, 1 XII 
Korzystne: 2-4 XII 

KOZIOROŻEC (22 XII - 20 I):
Pozostajesz w doskona­
łych układach planetar­
nych, a jakby tego było 
mało, we wtorek na 
Twoje niebo wpłynie 
obrotny Merkury - pa­

tron nauki, biznesu i podróży. Dzięki 
temu ostatni miesiąc roku przeżyjesz 
w brawurowym tempie i osiągniesz 
wszystko, o czym teraz marzysz. Je­
żeli zajmujesz się biznesem - zwięk­
szysz zyski, jeśli uprawiasz podróże 
- wyjedziesz do egzotycznych krajów, 
a jeśli masz talent artystyczny - zdo­
będziesz popularność. Tylko od wtor­
ku do czwartku - nie szalej!

Dni niekorzystne: 2 - 4 XII
Korzystne: 5 XII

WODNIK (21 I - 20 II):
Czas Mikołaja i świątecz­
nej bańki nadchodzi 
wielkimi krokami - pę­
dzi właściwie i wymusza 
na Tobie mnóstwo do­
datkowej pracy. Trzeba

zamykać ważne sprawy zawodowe, 
angażować się w układy rodzinne, 
pamiętać o wielu istotnych zada­
niach, a byłoby dobrze zrobić jeszcze 
jakąś fuchę. Więc zakasz rękawy!

Dni korzystne: 29 XI 
Niekorzystne: 5 XI

RYBY (21 II - 20 III):
Najbliższy tydzień okaże 
się miły, towarzyski, cie­
kawy i pełen ważnych 
zdarzeń. Nadchodzi czas, 
żeby solidnie zabrać się 
do pracy, osiągnąć sukces

zawodowy, zarobić większą kwotę 
przed Mikołajem i przed świętami. 
A o sylwestrze też przydałoby się po­
myśleć poważnie. Masz więc na gło­
wie wiele spraw, lecz chyba sobie 
z nimi poradzisz.

Dni korzystne: 30 XI, 1 XII
JAKUB CIEĆKIEW1CZ

Dwie nagrody po 100 złotych funduje redakcja „Dziennika Polskiego"
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POZIOMO: 1. ważny składnik 
tynku 4. Wielka Brytania 7. Pyszny, 
legendarny król Rzymu 9. kierowni­
ca łodzi 10. obecna nazwa Konga 12. 
gorączkowe bredzenie 14. nikt nim 
nie jest we własnym kraju 15. od­
głos łamiącej się gałęzi 16. „Trylo­
gia” na 3 stronach dla leniwego 
ucznia 17. na kelnerskim zapleczu 
19. łańcuch łudzi 20. ubranie 22. 
ozdobny rodzaj falbanki 23. daleko 
od Rzymu 25. w bok 26. usypia w te­
lewizji 27. nie kwas 28. przeznacze­
nie, fatum.

PIONOWO: 1. fortel 2. tarcie zła­
godzi 3. ażurowy piecyk stawiany 
zimą dla ogrzania rąk 4. płaci tata, 
który odszedł w siną dal 5. gęste 
afrykańskie zarośla 6. tusz 7. zakła­
da na aparat fotografik na bezkrwa­
we łowy 8. porwana przez terrory­
stę 11. coś złośliwego z piekła ro­
dem 12. umie naprawić instalację 
13. łuk na dwóch kolumnach 18. 
zjednywanie zwolenników dla ja­
kiejś sprawy 19. chroniony ptak 
z rodziny dzierzb o modro-popiela- 
tych wierzchnich piórach 20. glinia­
ny instrument muzyczny 21. żółte, 
ozdobne kwiaty z gatunku narcyza 
24. jedna z czterech za piec 25. ży­
wy ogienek.

Rozwiązanie krzyżówki nr 668 
prosimy nadsyłać (wyłącznie na 
kartkach pocztowych) do następnej 
soboty, tj. do 6 grudnia br„ pod ad­
resem redakcji: „Dziennik Polski”, 
ul. Wielopole 1, 31-072 Kraków, za­
łączając kupon konkursowy.

ROZWIĄZANIE KRZYŻÓWKI 
nr 666

Poziomo: 1. Wierzynek 6. minus 
7. ekler 9. niedomówienie 10. Saman­
ta 14. Oceania 18. rum 19. Kordula 23. 
Marlena 28. wykształcenie 29. kolos 
30. Idaho 31. Gwatemala.

Pionowo: 1. winieta 2. eksport 3. 
zespół 4. Niemiec 5. kolonia 6. man­
na 8. rzeki 10. smok 11. metr 12. Na- 
bu 13. arka 14. omam 15. emir 16. no­
że 17. aula 20. odwyk 21. dekalog 22. 
lizeska 24. archiwa 25. landara 26. 
niebo 27. Balice.

WYNIK LOSOWANIA
W redakcji odbyło się losowanie 

nagród wśród uczestników, którzy 
nadesłali prawidłowe rozwiązanie 
krzyżówki nr 666.

Nagrody po 100 złotych wyloso­
wali:

ALEKSANDRA NOGIEĆ - Kra­
ków

MARIA GLIŃSKA - Nowy Sącz
Pieniądze prześlemy pocztą.

Kupon krzyżówki nr 668
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J
edną z zimowych rozkoszy jest zu­
pa ogórkowa - kwaskowata, zawie­
sista, pełna jarzyn, pełna ziem­
niaczków i znakomicie rozgrzewająca. 

Robi się ją na wiele sposobów, jeden tyl­
ko składnik jest niezmienny - kiszone 
ogórki. Dobre, staroświeckie ogórki, 
jędrne i pachnące.

Zupa 
ogórkowa

Obrać trzy kiszone ogórki z łupki, po­
krajać je w talarki, posypać łyżką mąki, 
dać do rondla z łyżką masła, udusić na 
wolnym ogniu (aby się nie przypaliły). 
Gdy się podsmażą, zalać rosołem z kości 
lub odpadków z mięsa i gotować pół go­
dziny razem. Potem zupę przecedzić, 
wziąć pół litra śmietany, rozbić ją moc­
no z łyżeczką mąki, następnie zalać tą 
zupą i zagotować. Przedtem należy po­
robić malutkie uszka z mięsa, a ugoto­
wawszy je na wodzie, wyjąć je łyżką 
durszlakową - aby ociekły. Do pieroż­
ków czyli uszek używa się mięso pozo­
stałe z rosołu. Można także dać zamiast 
pierożków grzanki z bułki suszonej na 
maśle. Jeżeli ta zupa ma być postna, 
rozbić 4 żółtka w wazie i zalać zupą 
- a pierożki zamiast z mięsem mogą być 
z grzybami.

Był to - dość oryginalny - sposób 
na zupę ogórkową z książki kuchar­
skiej Róży Makarewiczowej, nato­
miast przepis Wincenty Zawadzkiej 
wydaje się dość ryzykowny, przynaj­
mniej dla tych, którzy nie przepadają 
za rybną zupą. Bo wbrew swej nazwie 
zupa polecana przez autorkę „Kuchar­
ki litewskiej” wydaje się bardziej przy­
pominać rosyjską uchę niż naszą po­
czciwą ogórkową:

Z ogórków

Rys. Wojciech Kowalczyk

Zupa ogórkowa 
bielona

1 1/4 kilo drobnej ryby, soli, 2-3 
szklanek rosołu ogórkowego, 5-6 ogór­
ków kwaszonych, 1-11/2 szklanki 
śmietany, 2 marchwi, 1-2 pietruszek, 
2 cebule, 1 pora, 1 selera, 1 łyżka masła, 
1 łyżka mąki.

Nastawić smak z różnej włoszczyzny 
i jakiejkolwiek drobnej ryby, jażgarzy lub 
okoni, wlać rosołu ogórkowego i gotować 
półtony godziny. Podsmażyć łyżkę mąki 
w roztopionym maśle, zaprawić tym zu­
pę, włożyć pokrajanych, ugotowanych 
osobno kwaśnych ogórków i zagotować.

Przepis jak przepis, intryguje tylko 
ten dziwny „rosół ogórkowy”. O co cho­
dzi, czy o wywar z kiszonych ogórków? 
Otóż nie, pani Zawadzka używa tego sło­
wa w jego wyjątkowo archaicznym, 
wręcz Rejowskim znaczeniu. Pan na Na­
głowicach tak pisał o kiszeniu kapusty: 
A co to jest za trudność, już kapusty, rze­
py, pasternaki, pietruszki i ine rzeczy do­
brze opatrzywszy, kapustki nadobnej 
osobno obrawszy, fasę jedną na to obró­
ciwszy, na poły główki przekrawając, na­
dobnie ją ułożyć, ćwikiełką przekładać, 
kopczyku do niej nakłaść; tedy będzie 
i smaczna, i czyrwona, także i 
rosołek z niej będzie nadobny i ony- 
mi ziółki pięknie pachnący.

Rosół, rosołek, to po prostu kwas, 
płyn, w którym pływa kiszona kapusta 
lub kiszone ogórki. W dawnych czasach, 
w prywatnych sklepikach dawano go za 
darmo: gospodyniom na zupę ogórko­
wą, przepitym - na kaca. Bo na tę dole­
gliwość nie ma lepszego lekarstwa. Tak 
przynajmniej utrzymywali starzy pijacy 
i chyba mieli rację, niedawno przeczyta-

akademia smaku

łem, że skład ogórkowego soczku jest 
wprost wyśmienity dla organizmu zruj­
nowanego wczorajszym pijaństwem...

Kocham zupy ogórkowe, ale przepa­
dam też za kiszonymi ogórkami w innej, 
wołowo-zrazowej konfiguracji. Może naj­
pierw klasyczny - według Monatowej 
- przepis na zawijane polskie zrazy:

Zrazy polskie zawijane
Półtora kilo pieczeni zrazowej lub 

pierwszej krzyżowej (biodrowej) pokra­
jać na podłużne kawałki, wyżyłować, 
rozbić na cienkie plastry, posolić, popie­
przyć i posmarować następującym far­
szem: Upiec jedną cebulę, utrzeć ją na 
tarka lub posiekać bardzo drobno, wy­
mieszać z łyżka masła i dwoma łyżkami 
tartej bułki, potem zrazy zwinąć, ułożyć 
ciasno w rondlu na rozpalonem maśle, 
obramienie naokoło i podlewając po tro­
chu obsypać mąką, zalać tyle rosołu, aby 
było dość sosu, wysadzićgo ipodaćzrazy 
z kaszą hreczaną prażoną lub kaszą jęcz­
mienną. Zrazy nie powinny się dusić dłu­
żej jak półtorej godziny.

Wszystko w porządku, proponuję 
tylko zmianę farszu: do cebuli i tartej 
bułki dodać trochę namoczonych i drob­
no posiekanych grzybków oraz kawałek 
kiszonego ogórka. No i przydałoby się 
nieco grzybków wrzuconych do garnka 
w czasie duszenia, przydałaby się doda­
na pod koniec śmietana - żeby sos na­
brał smaku i aksamitności...

ANDRZEJ KOZIOŁ

Francusk w morzu wine s

I
le to jest: milion hektarów? Tu 
idzie już o skalę, w której wy­
obraźnia odmawia posłuszeń­
stwa. Dla porównania więc wszyst­

kie zboża w Polsce zajmują trochę 
ponad 8 milionów hektarów. A jeden 
million to tyle, ile liczą francuskie 
winnice razem wzięte. Mamy wśród 
tych win nieomal wszystko, co 
w winnym świecie występuje. Wiel­
ką klasykę, nieuniknione standardy, 
zdumiewające wyjątki, unikatowe 
kurioza. A wśród tych ostatnich ka­
tegorii - wystarczy przebiec palcem 
po mapie...

Zacznijmy od góry - najpierw Al­
zacja, wielka klasyka wytrawnych, 
białych win reńskich z niemożliwym 
do sklasyfikowania gewurztramine- 
rem. Winem wytrawnym o tak zdu­
miewającym, bogatym bukiecie, że 
wydaje się, iż pijemy wino co naj­
mniej półsłodkie. Dla miłośników 
kuchni chińskiej i w ogóle oriental­
nej ważna wiadomość - to najlepsze 
wino do pachnących przyprawami 
potraw rodem z Dalekiego Wschodu. 
Dalej na zachód - szampany, znów 
wielka klasyka, a jeszcze dalej w tym 
samym kierunku - i win już prawie 
nie ma. Już, bo kiedyś była ich wiel­
ka obfitość. Jeszcze w XIX wieku Pa­
ryż był stolicą największego regionu 
winiarskiego Francji. Paryskie win­
nice zniszczyła w drugiej połowie 
wieku XIX amerykańska mszyca fi- 
loksera. Ten sam los spotkał jednak 
80 procent winnic francuskich, które 
w większości odrodziły się po pew­
nym czasie. Paryskie - nie, a zadecy­
dowały o tym wysokie ceny na grunt 
w okolicach Paryża i kolej żelazna. 
Dawne winnice poszły pod zabudo­
wę, a wino dla potrzeb paryżan za­
częto wygodnie, tanim kosztem 
i szybko dowozić do stolicy koleją.

Zostało do dziś kilka reliktów jak 
winnice Montmartru, które dają co 
roku niewielką ilość butelek czerwo­
nego cienkusza sprzedawanego sno­
bom i kolekcjonerom po horrendal­
nych cenach. Na zachód od Paryża 
rosną już tylko jabłonie na calvados, 
więc szukając winorośli zejść trzeba 
trochę w dół na południe.

Wśród wielkiej różnorodności 
- rajskie wina znad Loary jak 
się nazywa wybornej jakości półsłod­
kie wina białe: vouvrey, qu- 
arts-des-chaume, coteaux-des-layon, 
bonnezeux. Ale wszystko zależy od 
rocznika, bo jeśli nie zdarzy się wy­
borny, będą to tylko dobre wina białe, 
ale wytrawne. A dalej na wschód już 
Burgundia... Odwieczny i nieroz­
strzygnięty jest spór o pierwszeństwo 
między zwolennikami burgundów 
a bordeaux i jest to spór o prymat we 
wszechświecie. Oba regiony mają 
swoich zwolenników i przynajmniej 
połowa z nich powie, że po burgun­
dach nie ma już sensu mówić dalej 
o winach. Jeszcze dalej górzysty re­
gion Jury słynie z dwóch gatunków: 
bardzo wytrawnego białego wina 
zwanego „żółtym”, które tę ma wła­
ściwość, że leżakować może nie 
przez dziesiątki, lecz nawet przez set­
ki lat, oraz tzw. wina słomkowego 
(yin de paille). Tym razem nie o kolor 
idzie, lecz o sposób wytwarzania, bo 
wytłacza się to wino z winogron su­
szonych, a suszyło się je dawniej 
układając kiście na słomie. Winnice 
to jednak niewielkie, zwłaszcza w po­
równaniu z niedaleką doliną Rodanu, 
słynną ze znakomitych win czerwo­
nych, która schodzi na południe aż 
ku słonecznej Prowansji, wielkiej kra­
iny win rosę. Obok Langwedocja, 
a tam w morzu wszelakiej winnej co­
dzienności wielkie obsżary słodyczy. Chateau Chalon, gdzie się rodzi żółte wino z Jury Fot. autor
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Od okolic miasta Sete poczynając 
i schodząc w dół brzegiem morza aż 
po granicę hiszpańską i Pireneje 
otwiera się kraina win słodkich: białe 
muskaty z Frontignan, Rivesaltes 
i wspaniałe, nasycone słońcem czer­
wone banyuls i maury, które pierw­
sze miesiące spędzają nie w becz­
kach, lecz w szklanych gąsiorach wy­
stawionych na słońce południa.

Między Langwedocją a Atlanty­
kiem wielki obszar, na którym rodzą 
się wina, które coraz wyżej sięgają 
w hierarchii jakości i nawiązują 
w tym często do bardzo dawnych 
tradycji. Koronnym przykładem są 
tu wina z okolic Cahors, w średnio­
wieczu uważane nawet za najlepsze 
i na wielką skalę eksportowane do 
Anglii, dalej gaillac i fronton, czer­
wone wina madiran z podnóża Pire­
nejów, białe juranęon, baskijskie iro- 
uleguy. Trochę jeszcze na północ 
cofnąć się trzeba i wkroczymy 
w świat bordeaux z winnicami 
medoc, w których czerwone wina 
przebijają się atutami, coraz dalej 
przesuwając granice doskonałości. 
I jeszcze do tego winnice sa- 
int-estćphe, saint-emiłion, graves 
oraz sauternes - niedoścignionych 
białych win półsłodkich z mityczną 
winnicą chateau d’Yqaem. Drugi bie­
gun francuskiego winnego świata. 
Aby zamknąć pętlę i powrócić nad 
brzegi Loary pozostaje jeszcze 
wzdłuż brzegu oceanu przemierzyć 
region Charentes. Winnic tam co 
prawda w bród, ale o winach charan- 
tejskich nikt nawet nie wspomina 
i nie bez przyczyny - ich żywot jest 
bezlitośnie krótki, bo zaraz po naro­
dzinach przelewa się je do alembi- 
ków, z których nie wino już wypły­
wa, lecz koniak.

WOJCIECH BRÓZDA, Paryż

Biesiadny s a v o i r-v i v r e

S
ień y stołowa izba zawżdy 
w Domu Polskim Wielgie być 
muszą... w nich godna kom- 
panija i wesoła krotofila do okazania 

pompy sposobna..." pisał Anonim 
A-D. 1659, a my jesteśmy jego nie­
odrodnymi dziedzicami, bo w na­
szych jadalniach (i kuchniach) kwit­
nie życie towarzyskie, a również 
Pompę, kto może, tam właśnie poka­
zuje. Dzieje się tak nawet w prze­
stronnych mieszkaniach albo zgoła 
dworopodobnych domach, bo nas, 
Proszę Państwa, socjalizm cofnął 

o lat dwieście co najmniej. Do czasów 
zgrzebnych i rubasznych jak bohate­
rowie księdza Kitowicza z czasów pa­
nowania Augusta III, kiedy to życie 
towarzyskie na upijaniu się i obżera­
niu polegało. Czas zatem powrócić do 
oświeconych obyczajów z II połowy 
XVIII stulecia choćby, kiedy to, wraz 
z „żonami modnymi” z satyry księ­
dza biskupa Ignacego - salony do nas 
z Francji przybyły. A wraz z nimi od­
miana obyczajów, czyli ogłada i bon 
ton, acz nieco od naszego odmienny 
chyba, skoro w jego paryskim pod­

ręczniku z tych lat znalazła się prze­
stroga - „nie należy ściskać biustów 
nieznajomych dam przy powitaniu”. 
Bo po prezentacji - to co innego. Lecz 
przed nią? Fi doc, grubiaństwo i nie­
wybaczalny faux pas.

Czemu zaś o tym (tj. o salonach, 
a nie łapaniu za biusty) piszemy? Bo 
s.v. już nieraz spotkało się z absolut­
ną nieznajomością ich funkcji i tym 
samym wyglądu i sposobu umeblo­
wania. Nawet w domach, w których 
jeden z większych pokoi nosi tę 
nazwę.

Po pierwsze więc - funkcja: salon 
i salonik są,, jako się rzekło, miejscem 
spotkań towarzyskich, podczas gdy ja­
dalnia jest miejscem spożywania posił­
ku, a nie konwersacji, bo - przyznają 
Państwo być może łaskawie - rozmowa 
z osobą siedzącą na skos albo też przy 
tym samym boku stołu, lecz trzy krzesła 
dalej - jest dla wszystkich uciążliwa, 
a poza tym z pełnymi ustami się nie 
mówi, co wyklucza wyłuszczenie nieco 
tylko bardziej skomplikowanej kwestii. 
Od rozmów jest właśnie salon i salonik, 
bo tam miejsca nie są stałe i nie jest się

skazanym na sąsiadkę z lewej czy z pra­
wej strony jedynie. W salonie można 
siąść obok kogo się chce, wolno stać 
z kieliszkiem lub filiżanką (ze 
spodkiem) w rękach, czyli tak jak na 
raucie. Do .salonu też albo saloniku 
przechodzą biesiadnicy z jadalni. Oczy­
wiście, jeśli takowy jest, bo jak go nie 
ma - należy sobie przypomnieć aneg­
dotkę o Napoleonie i merze małego mia­
steczka, który zapytany o przyczynę 
braku salwy powitalnej, odparł - Sire, 
powodów jest sto: po pierwsze - nie ma­
my armat... brat chama
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NARCIARSTWO WSPÓŁCZESNE

CIEKAWOSTKI

4 grudnia o godz. 18 w sali 
audytoryjnej pałacu Larischa 
w Krakowie (ul. Bracka 12) 
rozpocznie się „Spotkanie 
z narciarstwem współcze­
snym”.

Prezentacje multimedial­
ne, przygotowane m.in. przez 
Kazimierza Szczęsnego, Ro­
berta Psiuka, Artura Mikołaj- 
ko, Marka Ogorzałka, powin­
ny zadowolić zarówno po­
czątkujących, jak i zaawanso­
wanych narciarzy. Podczas 
spotkania będzie można po­
znać nie tylko techniki jazdy, 
ale także dowiedzieć się, jak, 
czego i gdzie się uczyć. Przy­
gotowano również najnowsze 
kolekcje sprzętu narciarskie­
go. Organizatorem spotkania 
jest Niezależne Zrzeszenie 
Studentów UJ oraz Michał 
Turczyk, instruktor narciar­
stwa PZN. Wstęp wolny.

(DMA)

SKRZYNKA NA PIOTRUSIU

Na najwyższym szczycie 
Beskidu Dukielskiego Pio­
trusiu (727 m n.p.m.) zawi­
sła, staraniem Oddziału 
PTTK w Krośnie, kolejna 
skrzynka z księgą wpisów 
i pamiątkową pieczątką. To 
nie lada atrakcja dla tury­
stów, którzy chcą pozostawić 
w górach pamiątkę swojego 
pobytu, a także chcących po­
twierdzić swój pobyt w tym 
miejscu poprzez wbicie pie­
czątki do np. książeczki Gór­
skiej Odznaki Turystycznej. 
Dotychczas podobne skrzyn­
ki zamontowano na sąsied­
niej Cergowej (716 m n.p.m.) 
oraz Królewskiej Górze (554 
m n.p.m.) na Pogórzu Strzy­
żewskim. - W ciągu roku na 
Cergowej wpisy zapełniły już 
prawie dwa bruliony - mówi 
Ryszard Majka z krośnień­
skiego PTTK.

(SUB)

Redaguje Marek Długopolski 
mtllugopo@dziennik.krakow.pl

Osobliwość przyrodnicza Pogórza Wielickiego

Grzyb skalny w Bigorzówce
S

kalny grzyb w Bigo­
rzówce (przysiółku 
wsi Zegartowice) 
należy do najciekawszych 

przyrodniczych osobliwo­
ści Pogórza Wielickiego. 
Tę oryginalną formę skal­
ną opisuje kilka publikacji 
specjalistycznych. Infor­
mują o niej natomiast tyl­
ko nieliczne przewodniki 
turystyczne, dlatego też 
zna ją niewielu turystów 
i miłośników przyrody, 
tym bardziej że skałka 
znajduje się z dala od 
znakowanych szlaków tu­
rystycznych.

Grzyba można odnaleźć na 
spłaszczeniu wzniesienia, na 
skraju lasu, tuż przy lokalnej 
drodze asfaltowej Zegartowice 
- Mierzeń; z dna doliny Stra- 
domki doprowadza ona do 
skałki po około 1 km (z Kra­
kowa dogodnie jest dojechać 
w ten rejon poprzez Dobczyce 
i Raciechowice).

Skała ma regularną formę 
grzyba, stanowiąc znikomą już 
pozostałość potężnej ławicy 
piaskowca zwanego ciężkowic- 
kim; jest to tzw. ostaniec - za­
chowany na wododziale 
szczątkowy fragment dawne­
go, wyższego niegdyś poziomu 
terenu. Wysokość grzyba nieco 
przekracza 4 m. Jego trzon ma 
średnicę około 1,5 m, a niemal 
okrągła „czapa” osiąga szero­
kość 4 m. Z szorstkiej, zwie­
trzałej powierzchni piaskowca

AUSTRIA
06.12-13.12
13.12-20.12

MALLNITZ - 382 EURO/apartament 
BAD KLEINKIRCHHEIM - 337 EURO/apart.

SŁOWENIA
06.12-13.12
13.12-20.12

KRANJSKAGORA
Hotel ***+, HB- 230 EURO/os
Apartamenty - 267 EURO/ apartament

FINLANDIA
BOŻE NARODZENIE W LAPONII

TANIE BILETY LOTNICZE

Biuro Turystyczne ATANA TRAVEL 
Kraków, pl. Szczepański 3 

/MrYnr) tel. 012/426 52 50,426 58 40 

L br! odpon. dosob. od 9.00 do 19.00
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w miarę niszczenia zwięzłości 
skały przez czynniki atmosfe­
ryczne (zmiany temperatury, 
wodę) wypadają ziarna kwar­

NARTY-GRUDZIEŃ 
KARNET W CENIE „ 

WŁOCHY r-Jg—J 
05. Tonale-Torre Presena 

od 830 zł/os
12. Bormio-Fiore d’Alpe (4km) 

od 865 zł/os
13. Val di Sole-Cova*“HB 

od 1625 zł/os
14. Livigno-San Carlo***HB 

od 1890zł/os
15. Tonale-Torre Presena 

od 890 zł/os

•SoOtium
*travel service 

on-line: 

Centrum 
Biurowe 
Lubicz 23 
(naprzeciw 
Rakowickiej)

WWW.0tium.pl tel. 012/629 62 62

cu, powodując wciąż postępu­
jące cofanie się ścian.

Procesy niszczące działają 
wolniej w wyższych partiach

Francja Narty 
od 170 euro 

Zakwaterowanie + transport+pilot+ubezpieczenie+Vat 

do 25% znizki na Skipass
Np Trzy Doliny 198 euro u nas tylko 149 euro

Nauka jazdy dla debiutantów za 
100 PLN/24 godziny zajec

Sylwester w Budapeszcie 
580 zł 3 noclegi w hotelu*** 

transport+zwiedzanie 
31.12-03.01.2004

Chopok 
Bogata oferta 

styczen-luty-marzec 

Zamów nasz katalog

B.P. Eko-Tourist ul. Radziwiłlowska 21/4 
012 422 88 63,422 70 03 

www.eko-tourist.krakow.pl 

skałki, natomiast szybciej 
w jej części niższej - w strefie 
objętej podsiąkaniem wilgoci 
oraz zasięgiem wód opado­
wych i roztopowych. Szybsze 
cofanie się ścian -w dolnych 
partiach wiąże się też ze zróż­
nicowaniem rozmiarów ziaren 
kwarcu w ławicy piaskowca. 
W niższej części grzyba ziar­
na te są nieco większe, przez 
co skała rozsypuje się szyb­
ciej niż w bardziej drobno­
ziarnistej strefie „kapelusza”. 
Te właśnie okoliczności do­
prowadziły do wykształcenia 
się niezwykłej formy skalnej; 
one też w przyszłości dopro­
wadzą do nagłego unicestwie­
nia grzyba.

Osobliwy ten twór przyro­
dy niegdyś jednak nie za­
chwycał okolicznych miesz­
kańców. W 1932 r. M. Klima­
szewski pisał, że sylweta 
grzyba, pojawiająca się nagle 
u wylotu drogi z lasu, powo­
duje - zwłaszcza wieczorem 
- częste płoszenie się koni; 
w popłochu czasem nawet 
przewracały ciągnięty wóz. 
W związku z tym próbowano 
grzyb obalić - na szczęście 
bezskutecznie.

W 1963 r. tę piękną, unikato­
wą formę skalną objęto formal­
ną ochroną prawną, uznając ją 
za pomnik przyrody nieożywio­
nej. Jego poznanie polecić trze­
ba każdemu, kogo interesują 
przyrodnicze walory Pogórza 
Wielickiego. ARTUR ROTTER

Fot. autor

firma turystyczno-usługowa KrakTrauel 
fc ul. Królewska 22 tel.(012) 294 72 72 tel/fax (012) 294 70 55

t 7 WIELKI POCZĄTEK SEZONU ZIMOWEGO 2003/2004 
v ’ „FREE SKI” w Val di Fiemme - pełna opcja z karnetem

w cenie 34Q euro!!!, terminy: 05.12-14.12 oraz 12.12-21.12 
INAUGURACJA KARNAWAŁU Z WIELOMA ATRAKCJAMI:

Sylwester na Węgrzech!!!, cena =150 euro, 
termin: 29.12.2003-02.01.2004 

Zapraszamy do współpracy wszystkich zainteresowanych sprzedażą agencyjną 
(atrakcyjne oferty, wysokie prowizje!).

—y-Ł. Członek Krakowskiej i Polskiej I 
UniKal Kraków, ul. Radziwiłlowska 33; tel.423 ■
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Odys 2003
Pięć Odysów oraz jedno 

wyróżnienie trafi do naj­
lepszych firm, działają­
cych na rynku turystycz­
nym w Małopolsce. W kon­
kursie wzięło udział 20 
biur i hoteli.

Kapituła nagrody Odys 
2003 - pod przewodnic­
twem prof. Anny Nowa­
kowskiej - uznała, że naj­
lepszą własną ofertę w tu­
rystyce wyjazdowej zagra­
nicznej przygotowało B.T. 
BARBARA, zaś najlepszą 
ofertą własną w turystyce 
młodzieżowej może po­
chwalić się B.T. JAWO­
RZYNA. Najlepszą ofertę 
hotelową zaprezentował 
hotel PETRUS, a usługi 
transportowe w turystyce 
najlepiej świadczy DELTA 
TRAVEL. AFRICA LINĘ 
ADYENTURE CLUB otrzy­
mała Odysa 2003 za szcze­
gólne osiągnięcia w tury­
styce, zaś wyróżnieniem 
- za oryginalne osiągnię­
cia w turystyce - uhonoro­
wano ORLANDO TRAVEL.

Odysy 2003 zostaną 
wręczone dziś w Zempliń- 
skiej Siravie na Słowacji. 
A będzie się to działo pod­
czas Nadzwyczajnego Wal­
nego Zebrania członków 
Krakowskiej Izby Turysty­
ki, na którym zostanie też 
wybrany nowy przewodni­
czący KIT; dotychczasowy 
objął stanowisko dyrekto­
ra Polskiego Ośrodka In­
formacji Turystycznej 
w Moskwie.

(DMA)

145080093

14268103B

TRIADA

Narty m
Inauguracja sezonu

Włochy
Madonna di Campiglio - Pinzolo

Passo Tonale - Marilleva 900

I SKIPASS w cenie

1406900B 4027403

OFERTA TYGODNIA
1399 zł ■£

PROMOCJA 
OFERTY 

ZIMOWEJ

Austria
Europa Sportregion - pensjonaty

Europa Sportregion - apartamenty 

Axamer Lizum

Adresy biur agencyjnych na WWW.triada.pl

769 zł
Marilleva 1400 999 zł
Bormio - Livigno gj 1049 zł

599 zł Francja EL
799 zł Les Trois Vallees - Trzy Doli ny 599 Zł

waiinian Asuan, Kom Ombo, Edfu, Esna, Luxor, Minia, Kair 

EESŁi przelot samolotem czarterowym, transport klimatyzowanym 
autokarem na trasie objazdu, hotele***, wyżywienie, 
opieka polskiego pilota i rezydenta

HB - śniadania i obiadokolacje, WAW - Warszawa

104.12. TUNEZJA hoteli

iBead>““/HB11.12. EGIPT

last minutę

waw 1199
139!
1499

1199 I sprzedane

ucieczka od codzienności Kraków, ul. Starowiślna 46, tel. (12) 422 48 48
14260503

B9H

i
BSIBM EEEB

3

mailto:mtllugopo@dziennik.krakow.pl
http://WWW.0tium.pl
http://www.eko-tourist.krakow.pl
http://WWW.UNIKATTRAYjBWSlP
http://WWW.triada.pl
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W
ielkie Oczy to jedna 
z miejscowości, któ­
re mają piękną 
przeszłość, godne szacunku 

tradycje, tragiczne przejścia 
- i niewielkie znaczenie. 
Choć są wciąż siedzibą 
władz gminy (i to gminy sto­
sunkowo rozległej), od kilku­
dziesięciu lat pozostają 
na uboczu wielkiego świata.

Na pierwszy rzut oka 
- w Wielkich Oczach nie ma nic 
nadzwyczajnego. Rozległy ry­
nek, z ziejącymi lukami w zabu­
dowie pierzei, cokolwiek cha­
otyczny układ przestrzenny, 
w którym leciwe rudery sąsiadu­
ją ze współczesnymi zabudowa­
niami... Ale trudno przecież, by 
było inaczej: wieś, będąca od 
1671 r. (wtedy prawa miejskie 
nadał jej król Michał Korybut Wi- 
śniowiecki) do 1935 r. (kiedy sta­
tus ten odebrała jej II Rzeczypo­
spolita) miastem, przeszła dwa 
wielkie kataklizmy, które sku­
tecznie zastopowały jej rozwój. 
W 1915 r. na skutek działań fron­
towych wybuchł tam pożar, który 
strawił centrum, a niedługo po­
tem przetaczające się przez okoli­
cę wojska przywlokły zarazę, 
która przetrzebiła ludność.

Natomiast w 1944 r. kolejną 
pożogę wznieciły oddziały Ukra­
ińskiej Powstańczej Armii. Utrzy­
mujący się po zakończeniu II woj­
ny światowej dość długo stan nie­
pewności oraz - związana z bra­
kiem precyzyjnie wytyczonych 
granic - niejasność co do przyna­
leżności państwowej postawiły 
pod znakiem zapytania sens 
szybkiego odbudowywania 
zgliszcz. Na dodatek, gdy zapadła 

już ostateczna decyzja, że Wielkie 
Oczy zostaną w Polsce, wschodni 
sąsiedzi zarządzili wysiedlenie 
większej części ludności...

Mała ojczyzna
Powojenne dzieje także nie 

były pasmem sukcesów. Wielo­
letnią stagnację spowodowało 
w głównej mierze nieszczęśliwe 
położenie wsi: z dala od waż­
nych dróg, tuż przy granicy, na 
papierze tylko będącej „granicą 
przyjaźni”.

Ale przecież Wielkie Oczy 
warto odwiedzić. Nie po to, by 
szukać tam luksusów i rozrywek, 
lecz aby posmakować wciąż jesz­
cze utrzymującej się aury pogra­
nicznego miasteczka, małej oj­
czyzny przedstawicieli wielu na­
rodów. Tym bowiem, co decydu­
je o unikatowości Wielkich Oczu, 
są wciąż zachowane w niej świą­
tynie trzech wyznań: kościół, cer­
kiew i synagoga. Bo trzeba pa­
miętać, że niemal od zarania spo­
łeczność wsi - a potem miasta 
- tworzyli pospołu i na równych 
prawach Polacy, Ukraińcy (a mo­
że raczej: Rusini; świadomość 
przynależności do narodu ukra­
ińskiego długo nie była u tych lu­
dzi skrystalizowana) oraz Żydzi. 
Uprawiali rolę, parali się rzemio­
słem, czerpali zyski z targów, na 
które ściągali sprzedawcy i kupcy 
z okolicy; wszyscy pracowali jed­
nakowo ciężko.

Wielkie Oczy

Klejnot na uboczu

Dwór

r

Trzy świątynie
Tę społeczność, potrafiącą ko- 

egzystować na zasadach dobrosą­
siedzkich, unicestwiła II wojna 
światowa. Żydów wymordowali 
hitlerowcy, Ukraińców wysiedlili 
na Wschód radzieccy komuniści, 
wielu Polaków zabili - a innych 
zmusili do ucieczki - partyzanci 
z UPA. Wielowiekowa symbioza 
została zniszczona.

Dlatego dziś przypominają 
o niej tylko trzy świątynie. To 
- swoją drogą - i tak dobrze: mo­
gła nie przetrwać żadna... Ale 
czynna i użytkowana jest tylko 
jedna: XVII-wieczny kościół 
rzymskokatolicki pod wezwa­
niem Niepokalanego Poczęcia 

Najświętszej Marii Panny i św. 
Andrzeja Apostoła, ufundowany 
wraz z klasztorem, przeznaczo­
nym dla dominikanów obser­
wantów (potem zajmowali go, 
od 1784 do 1926 r., dominikanie 
z prowincji św. Jacka, a na sku­
tek braku mnichów klasztor ska­
sowano w 1929 r.) przez właści­
ciela miasta Andrzeja Modrze­
jewskiego. W głównym jego ołta­
rzu znajduje się - uważana za cu­
downą - wykonana w 1613 r. ko­
pia obrazu Matki Boskiej Często­
chowskiej; od niepamiętnych 
czasów wierni nazywają tę Ma­
donnę Matką Boską Wielkoocką, 
Pocieszycielką Strapionych. Wi­
zerunek ten koronował w 1997 r., 
w Krośnie, Jan Paweł II.

Unicka cerkiew św. Mikołaja, 
wzniesiona w 1925 r. przez bu­
downiczego Eustachego Seredyń- 
skiego (to ciekawostka: ma ściany 
z pruskiego muru!), przez wiele 
lat wykorzystywana jako maga­
zyn - stoi dziś pusta. W1990 r. od­
prawiono w niej pierwszą od 
II wojny mszę greckokatolicką; 
niestety, na tym jednym nabożeń­
stwie się skończyło.

Pusta jest także murowana sy­
nagoga, wzniesiona w 1910 r., 
zniszczona w 1915 r. i odbudowa­
na - głównie za sprawą donacji 
Eliahu Gottfrieda, emigranta 
z Nowego Jorku - w 1927 r. Po 
wojnie w synagodze mieścił się 
(podobnie jak w cerkwi) maga­
zyn, a także sklep monopolowy. 
Teraz planowane jest przekształ­
cenie stosunkowo nieźle zacho­
wanej budowli w bibliotekę. Tę 
koncepcję zaakceptowali intere­
sujący się żywo wydarzeniami 
w ojczyźnie przodków potomko­
wie wielkoockich Żydów, cał­
kiem często bywający we wsi 
(ostatnio np. przyczynili się do 
zorganizowania w kościele kon­
certu psalmów, wykonanych 
w języku hebrajskim przez przy­
byłego z Izreala kantora).

Z wieży... dwór
W Wielkich Oczach jest jesz­

cze jedna ciekawa pamiątka z lat 
minionych: niegdysiejszy dwór, 
obecna siedziba Urzędu Gminy 

oraz kilku samorządowych i pań­
stwowych instytucji. Ta murowa­
na budowla ma XVI- albo 
XVII-wieczny rodowód; dokład­
ne ustalenie jej historii nie jest 
możliwe ze względu na brak wia­
rygodnych dokumentów. Niewy­
kluczone, że początek dała jej 
piętrowa wieża mieszkalna, 
wzniesiona przez członków rodu 
Mohiłów (ponoć sukcesorów ho­
spodarów wołosko-mołdaw- 
skichl), którzy władali Wielkimi 
Oczami w XVI stuleciu; ale nie­
wykluczone jest również, że 
dwór zbudował od podstaw An­
drzej Modrzejewski (bo że 
kształt, zbliżony do obecnego, 
otrzymał z inicjatywy tego pana, 
jest pewne).

W dawnych czasach rezyden­
cję otaczały ziemne obwarowa­
nia wieloboczne w typie staroho- 
lenderskim z czterema basztami 
w narożach. Niestety, w 1966 r. 
jakiś „mędrzec” zarządził niwela-. 
cję otoczenia dworu - wskutek 
czego fortyfikacje w znacznej 
części zostały bezpowrotnie 
zniszczone.

Na szczęście dwór - wzniesio­
ny na rzucie litery H - przetrwał, 
aczkolwiek w trakcie odbudowy, 
dokonanej przed 30 laty, zatarto 
jego cechy stylowe; podwyższo­
no wtedy gmach o jedną kondy­
gnację. Ta rewolucja nie była 
skądinąd niczym nowym w dzie­
jach budowli: w XIX w. np., gdy 
Wielkie Oczy należały do Wielo­
polskich, dziedziczka imieniem 
Leonora przemieniła ją w... go­
rzelnię, natomiast aż do późnych 
lat 60. minionego stulecia mieścił 
się w niej z kolei młyn parowy.

(WALD)
Zdjęcia: Waldemar Bałda

30 grudnia: - koncert 100-osobowej Orkiestry Cygańskiej w Buda­
peszteńskim Centrum Kongresowym, - dla młodzieży: koncerty 
i zabawa uliczna

|| wakaĆVeXgwiAZDKOWE LOTY CZARTEROWE DO TAJLANDII słońce w NO’ 
wphkjrtWTTP1---------------------------------

18.12Ttae>*“*ł«1199 
.12 taczana** (ton.) 
2E«t*“’88 1299

20.12EmtatyAral;.‘»‘*384555
8.12 Kenia *a*+® 6924

1699
119921.12 W ****88

21.12Frawja-nartv (WAW.POZ) 1799
2318
1538
2599
4450
3399

h.12 Majorka *”HB
21.12 Shtan0Ste»)’**HB

23.12 Tajlandia Banitek **“8B
Ś3.12M«‘*B8
t3.12 Tailarstfia Rntel. **

31 grudnia: - tradycyjne bale sylwestrowe w hotelach, restauracjach, 
klubach, na statkach na Dunaju, - ekskluzywny bal w Operze
31 grudnia: - dla młodzieży i fanów nowoczesnej muzyki: Hysteria, 
- całodniowa i całonocna impreza na ulicach Budapesztu: darmowe 
koncerty na kilku scenach, bal uliczny, pokaz ogni sztucznych.

Narodowe Przedstawicielstwo Turystyki Węgierskiej
00-464 Warszawa, ul. Szwoleżerów 10

lei. 022/841 30 24, fax 022/841 41 57
huntour@waw.pdi.net www. wegry. Info. pl

BIURO TURYSTYKI „DEMEL”
Kraków, ul. Głowackiego 22, 

30-085 Kraków, 
tel./fax 012/636-21-11 

e-mail: hotel@demel.com.pl 
www.demel.com.pl

OFERTA ZIMOWA !!!!!!!!!!!!!!!!!!! 
Czynne w godz. pon. - pt. 8-17, sob. 8 -14.

co tydzień • już od 23 grudnia!
s: STfiSE 50% lub

dla 2. osoby! RABATU do 15 grudnia GRATIS! 
tóSSSt'
Menam****6B
Arreri Atróm **»**H8 
PATTAYA
Cosy Beata *** ItfitBB 
Mortaln Beata *“HB 
Amati Otctńd ”*’BB 
Royat Cliff ***** 
HIM HIN 
GusstHonsd*

1793

5870
9548
4099
1999
3080
3063
2936
4879
6970
5895

8 Oni 
2699 
2930

2715
2799
2910
3475

WAKACJE NOWOROCZNE
ś 25.12 Rzym (5 «)
i 26.12 Tunezja‘88

.. *26.12 Egipt‘—OB
* 1^26.12 Kenia—HB 

ta 127.12 Teneryfe*" (9f14 «j 
“TfctŻ Emiraty Arabskie‘***BB 

fct2 Cafe del Sol **’BB 
128.12 Mtirghada****BB 
« 28.12 Shaw El
4 28.12 Francja - narty (WAW, PÓZ) 
■ 28.12 ta Cartaia “ (10 tai) 
K28.12 Majta® 
H 29.12 Indie-8oe*“8B

29.12 Twryfa “• (7/12<W) 
.39.12 Mi “*BB

| 30.12 fe»awaBaigtoki'**,BB 4488
W-. t,:«O.«W*iRi*et‘*'*BB ETC

Infolinia (061)6570570 
®.ft?.«.iM,iW18{IO.i>iW1®

15 tai
2975
3755

3155
3399
3435
4300

28932499
2546 AnantasllaWage*** 2799 3299
1293 1S13 Hita*,!i**B8 3353 4640
1966
6899

2266 Sof»*’***BB
8999 KUKKAWPHUKSr

4865 6165

2599
4585

3199 South Sea****W
6870 SAMUI

4599 6299

1727 2142 Bay View Yiilage **”88 3710 4535
1966 2266 CorS Cove CMIets*** -r- H8 3820 4795
2268 2808 Cer«SamuiV»lage**»*BB 3978 5178
2499 3082 Central Sanu! 5048

2399 BAU-RAJSKA WYSPA
7748

2318 3963 OasiS***BB 4025 4478
sprzed. 7029 Aston BaS****BB 4199 4911
2999 3199 PMriBaii*'**’“HB 4399 5351
2782 5032 Melia‘**«*BB 4600 5875

4879 Steaian.Laauną* **.*.* + OB 76775379
5279 5927
Ecco HoHday KRAKÓW 

ul. Poselska 18 
teŁ (12)4221864,4221847 

B.P. Sun Club 
CH Czyżyny, ii Ntedwectóego 2 

tet (12) 297 30 10/11
(otwarteZtaiw&BotaiuwgtaŁ 10:00-21:00?

Harctur
www.harctur.krakow.pl

Kraków, Karmelicka 31 
634-00-11^633-93-29

STLWESTRER
BOGATA OFERTA

PIERWSZY ŚNIEG 
we WŁOSZECH H!

590zł

7 ta 14 tai;
W 1699

899 1099
1699 2314

6100 7515
4310 52331, 
26® 2983

1499 ,.
899 1094 

. 1099 13Ł™, 
1199 159S®S
1699 236»
4893 6327»
2910 3833®

899 1«B
4217 513Ł
2608 2983s

899 IOWfc 
1099 13®-teon i®

3.1
4.1
4.1
5.1
6.1
6.1
7.1
8.1
8-1 ....
KLtTenayfa
10111.1 Frtacja-narty(POZ)
10.1 Kenia
10.1 Emiraty Aratalde****
11,1 Egipt (PÓZ)
12.1 tanirfcna A8 Ind.
13.1 Tajlandia
15.Tfenezia
1S.1Cypr

'feiaaryfa 
W W Francja-narty (POZj 
Kenia
Emiraty Arabsfe 
Tajlandia 
GranCanańalOdni 
Jwwzja
Cypr

do iBgniW#
CHA-AM
Btata Garden *** BB 
Lcta Beata *“LUX 88

PHUKET 
GimtHous®* 
Ptatet Ocean ***BB 
Serwo Resort ***LUXBB 
Patog S«avlew ** 'i..UX HB 
Tropical Gaiarsi 
Andanan ‘***88 
Amaii Corel 88 
Holitay !»**♦» 88 
U Meridlen
WYCIECZKI OBJAZDOWE 
Klasyewa Tajlandia: Baiskok. teka K*al, 
Pm. Tajlandia, Birma - 7 dni 3998 
Sekrety Tajlandii: Bangtók, 
teka Ksrai, Kambodża - 7 dni 3652 
Azja - Wycieczka Objaatswa: Ożatarta 
Jawa, Bab, Bangkok - 7 dni 5082 
Aąs - Wielka Wycieczka Objazdowa: 
tetarta. Jaw. Sali, Bangkok, teka Kwai, 
Pm. Tajlandia, Birma-14 dni 7775

Oatektegs+ S8???8 TtaSnufelpf W»| 
+ Bak: Bangkok, Kwai. Kamtodza. tokarta, (es Mmita A&. 4 ostay 5999 799W
Jawa. Bali-14 dni 6975 LaCtefflApT” 1799 2399#
^ ... x___4(SS0b? 50 7339

8 dni 
2715 
2939 
3079

3199
3240
3550
3987
3615
3965
4122
4122
4845

15 doi 
3165
3499
3399

3466
3660
4130
5412
4515
5160
5605
5605
7470 WYCIECZKI - styczeń, luty

ftejs karaltaM; Jamajka. Kajmany, 
Kuta + 7 dnś Dominikana
Chiny - Pekin (10 dni)
Chiny - We - Szanghaj (9 dni)
Chiny (16 tai)
Meksyk - Acaputeo (9 tai)
Meksyk • Aikatan • Ćancun (9 tai)
Indie- Zloty Trójkąt (8 dni)
Kenia - salta t ttartaasa 19 dta

6999'^ 
36991 
3899 „ ~ 
WSE 
499tKO 
493«H 
3999' a
5599Ś «

NARTY W ALPACH FRANC

Bafos (12) 63932 45; Bochnia (14) 611 7471;Brzssko 
(14) 663 14 21; Dąbrowa Górnicza (32) 261 59 72; 
Dębica (14) 676 5455; Gortce (18) 353 80 51; Kęty (33) 
845 18 60; Myślenice (12) 272 33 73; Nowy Sąz (18) 
443 62 00; Nowy Tara (18) 266 55 10; RSfa (18) 2S7 
7588: Tamów(14)6278312 Trzebinia (32)6110326; 
Wadowce (33) 873 99 16; Zakopane (18) 201 57 18

NAJTAŃSZE 
Mffi BILETY LOTNICZE

Foinań (61) 6S7 05 25, Gdońsk (58) 554 79 85, 
Warszawo (721 62146 «,KmtówI12) 422 18 54

WWW.eccoholidav.com www.eccoworldlrovel.com
13454203

- •
k/ TUI IATA
ceny w USD + TAX

FERIE 2004 
obozy młodzieżowe
WŁOCHY od 990zł
AUSTRIA od1220zt
SŁOWACJA od 495zł
POLSKA od 465zł

New York 349
Chicago 445
Miami 470

Toronto 420
Mexico 538
Sydney 968

Londyn 147
Rio De Janeiro 698
Johannesburg 689

Kraków, ul. Długa 9, tel.(012) 421-21-25, Ą K.I
jel./fax 422-82-26, e-mail: dluga@jordan.pl

13368303

mailto:huntour@waw.pdi.net
mailto:hotel@demel.com.pl
http://www.demel.com.pl
http://www.harctur.krakow.pl
http://WWW.eccoholidav.com
http://www.eccoworldlrovel.com
mailto:dluga@jordan.pl
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BIBLIOTECZKA „PODRÓŻY”
Czy można na­

uczyć się jeździć na 
nartach z książki? Ka­
zimierz Szczęsny, au­
tor „Na krawędzi. Pod­
ręcznik jazdy na nar­
tach”, zapewnia, że 
tak, ale zaraz dodaje, 
iż nawet najlepsza 
książka nie zastąpi 
kontaktu z żywym na­
uczycielem. Musi być 
on jednak tylko (aż...?) dobry.

- Ta książka nie dość, że 
ułatwia naukę narciarstwa 
współczesnego, tego prawdzi-

na Krawęflji

KHESŚSKPOLSE

wego, a nie wydumanego przy 
stole, to jeszcze pozwala na 
zweryfikowanie umiejętności 
nauczyciela, - twierdzi Kazi­
mierz Szczęsny. Zapewnia jed­
nocześnie,’że jest to pozycja 
również dla nauczycieli i in- 

Istruktorów, bowiem dowiedzą 
się z niej, „jak uczyć w sposób, 
który przyniesie im satysfakcję 
z czynionych przez uczniów po­
stępów’’.

Co więc znajdziemy w „Na 
krawędzi”? Nim zapoznamy 
się z techniką jazdy, dowiemy 
się m.in., co to jest wewnętrz­
na i zewnętrzna narta, linia 

| spadku stoku, niedociążenie, 
j przeciążenie czy kompensacja. 
| Potem nadejdzie czas na ukła- 
( danie, tułowia i bioder w skrę- 
f cie, kontrolowanie prędkości. 
I Dowiemy się, co to jest narta 

taliówana, sztywność liniowa 
| i poprzeczna, a także jakie są 

rodzaje nart.
Przed wyruszeniem na nar­

ciarskie stoki warto się roz­
grzać. Dlatego. też Szczęsny 
proponuje zestaw ćwiczeń, 
które..można wykonywać co­
dziennie^.., domu.

Jesteśmy już gotowi do wy 
ruszenia na stok. By to jednak 
uczynić, musimy jeszcze po­

znać techniki jazdy. 
Na podstawowym 
poziomie szkolenia 
nauczymy się 
przyjmować różne 
pozycje (zrówno­
ważoną, wychylo­
ną, odchyloną, wy­
soką, niską), spo­
sób wykonania ob­
rotu w miejscu, 
a także jak pod­

nieść się po wywrotce. Dowie­
my się też, co to jest krok łyż- 
wowy, jak wykonać pierwszy 
skręt, potem skręt „do stoku”
i „od stoku”. Aby było nam ła­
twiej wszystkie, fazy prezento­
wane są na zdjęciach.

Potem przychodzi nauka 
jazdy na poziomie zaawanso­
wanym po trasach nieprzygo­
towanych, o zmiennej konfigu­
racji oraz na podłożach twar­
dych i zlodzonych, na pozio­
mie ekspert oraz sport...

Sporo miejsca poświęcono 
również zasadom bezpieczeń­
stwa w górach (opracował je 
Zbigniew Stanisławski). Jest tu 
m.in. o ratownictwie i pierw­
szej pomocy, akcji reanimacyj­
nej i rodzajach śniegu, lawi­
nach i warunkach pogodo­
wych, a na koniec... dekalog 
narciarza.

Choć książeczka to niewiel­
ka, niespełna stustronicowa, to 
jednak bezcenna dla tych 
wszystkich, którzy pałają miło­
ścią do nart, zarówno tych, któ­
rzy w narciarskim rzemiośle są 
biegli, jak i dla tych, którzy do­
piero zamierzają przypiąć do 
nóg dwie deski. Czy warto mieć 
ją u siebie. Na pewno tak.

(DMA)

„Na krawędzi. Podręcznik jaz­
dy na nartach”, Kazimierz 
Szczęsny, art-project+

O angielskim wzniesieniu, które stało się górą

13 hrabstw u stóp
L

eith Hill to najwyższe 
wzniesienie w połu­
dniowo-wschodniej 
Anglii. Z wieży widokowej 

na szczycie w pogodny 
dzień widać zarówno Lon­
dyn, jak i kanał La Manche. 
To doskonałe miejsce na 
jednodniową wycieczkę 
z Londynu.

Ekscentryk i dobroczyńca
Wieża została wzniesiona 

przez ekscentrycznego dobro­
czyńcę, niejakiego Richarda 
Hulla w 1766 r. „dla przyjemno­
ści swojej i wszystkich, którzy 
chcą cieszyć się wspaniałymi 
widokami”. Nie są znane inne 
motywy jego działania niż te, 
które zawarł w łacińskiej sen­
tencji umieszczonej nad wej­
ściem (na tarasie umieścił na­
wet miniaturowy teleskop).

Richard Hull zmarł sześć lat 
po wybudowaniu wieży 
i - zgodnie z życzeniem - zo­
stał w niej pochowany. Pojawiła 
się nawet plotka, że ciało zosta­
ło umieszczone w pozycji pio­
nowej i do góry nogami - Hull 
miał wierzyć, że w dzień Sądu 
Ostatecznego świat stanie na 
głowie, a on - jako jedyny - bę­
dzie mógł spotkać Stwórcę twa­
rzą w twarz.

Niestety, w kolejnych latach 
wieża została zdewastowana. 
Musiano nawet, aby zapobiec 
dalszemu niszczeniu, zamuro-' 
wać do niej wejście. W 1864 r. 
kolejny właściciel Leith Hill 
- pan Evelyn - zdecydował się

ponownie udostępnić wieżę 
wszystkim miłośnikom wspa­
niałych widoków. Okazało się 
jednak, że odblokowanie za­
murowanej klatki schodowej 
jest bardzo trudne. Nie zrażając 
się problemami postanowił... 
wznieść nową, przylegającą do 
starej wieżę. Leith Hill znów 

przeżywało okres świetności; 
wraz z przyległymi terenami 
stało się popularnym miejscem 
na pikniki.

Pod opieką fundacji
Na początku XX wieku wie­

ża Leith Hill została przekaza­
na pod opiekę fundacji Natio­

nal Trust, której celem jest 
ochrona szczególnie pięknych 
terenów na Wyspach Brytyj­
skich. Z czasem własnością 
fundacji stały się również tere­
ny sąsiednie. W 1984 r. rozpo­
częto gruntowny remont wieży 
- wtedy to usunięto gruz i od­
blokowano wejście. Na parterze 
powstała zaś niewielka kawia­
renka, w której można spróbo­
wać m.in. „Leith Hill cake”, 
pysznego ciasta z dużą ilością 
owoców, pieczonego według 
tradycyjnej receptury. W kolej­
nej sali przygotowano wystawę 
obrazującą historię wzgórza 
i znajdującej się na nim wieży. 
Tu m.in. można się dowiedzieć, 
że dzięki wybudowaniu wieży, 
wysokość wzniesienia wzrosła 
do 314 m rup.m., czyli wynosi 
ponad 1000 stóp (dokładnie 
1029). Zgodnie z brytyjskimi 
standardami pozwala to kwali­
fikować Leith Hill nie jako 
wzniesienie, lecz jako górę.

Odwiedzający wciąż wspi­
nają się na wieżę wąskimi i krę­
tymi schodami. Po pokonaniu 
75 stopni, mogą - w pogodny 
dzień - ujrzeć odległy o 42 km 
Londyn, odległy o 39 km kanał 
La Manche, a także panoramę 
13 hrabstw. Wspaniale prezen­
tują się u stóp wieży ogrody 
pełne azalii, rododendronów 
i tulipanowców. Tak jak przed 
wiekami Leith Hill jest otwarte 
„dla przyjemności wszystkich, 
którzy chcą cieszyć się wspania­
łymi widokami”.

PAWEŁ KUBISZTAL
Fot. autor

Informacje:
644 02 66 w. 303, 0607 296002

HOTEL

HOTEL KAZIMIERZ

GRANICA

MWB

& 144132003

2599 zł
1519 zł
1395 EUR
1162 EUR
1244 EUR

TENERYFA 
TUNEZJA 
MEKSYK 
JAMAJKA 
KENIA

NOWOHUCKIE 
CENTRUM 
KULTURY

27.12-7 dni
26.12-7 dni
25.12-7 dni
25.12-7 dni
25.12-7 dni

23.12-9 dni
23.12-9 dni
27.12-9 dni
28.12-7 dni
25.12-7 dni

bez wyż. HIT! 
śniadania 
śniadania 
śniadania

2 posiłki

AIR TOURS POLAND CENTRUM PODRÓŻY Sp. z o.o. 
Lotnisko Balice, ul. Medweckiego 1, I piętro 
tel. (012) 639 32 45, 55, fax (012) 639 32 55, 42 
e-mail: krakow@lotniskolastminute.com.pl 
www.lotniskolastminute.com.pl

RESTAURACJA AMADEUS 
ul. Mikołajska 20, Kraków 
tel. (012) 429 60 70, fax (012) 429 60 62 
e-mail: amadeus@janpol.com.pl 
www.hotel-amadeus.pl

Biuro Podróży RAINBOW TOURS 
ul. Stardomska 19, 31-068 Kraków 
tel. (012) 292 24 43, fax (012) 292 24 44 
PI. Szczepański 7, 31-011 Kraków 
tel. (012) 633 55 11, fax (012) 632 23 80 
e-mail: krakow@rainbowtours.com.pl 
www.rainbowtours.pl

TAJLANDIA 2499 zł
BALI 4411 zł
EMIRATY ARABSKIE 3542 zł
EGIPT 1977 zł
CYPR 1729 zł

2*
5*
3*
4*
3*

HOTEL KAZIMIERZ
ul. Miodowa 16, 31-055 Kraków
tel. (012) 421 66 29, fax (012) 422 28 84
e-mail: hotel@hk.com.pl www.hk.com.pl

NOWOHUCKIE CENTRUM KULTURY
Kraków, al. Jana Pawła II 232
tel. (012) 644 02 66, fax (012) 644 76 00 
e-mail: nck@kr.onet.pl www.nck.krakow.pl

Hotel FM Pod Kopcem 
tel. (012) 427 03 55 
e-mail: hotel@hotel.fm.pl

Nowohuckie Centrum Kultury zaprasza na Bal Sylwestrowy:

• 350 zł od pary • zakąski, owoce, napoje
• 3 gorące posiłki • gra orkiestra AVISTA

PARK HOTEL
Szyce 33, 32-085 Modlnica

KARKHOTEL tel- 4J 91, 331, fax (012) 638 65 25
-------------- \_7--------------- e-mail: parkhotel@parkhotel.com.pl

www.parkhotel.com.pl

ynoTOURS
^poimd

CSTFRUM PODROŻY

RAINBOW 
TOURS

Ap.3*
3*

bez wyż.
2 posiłki 

3* all inclusive ! 
2* śniadania 
4* all inclusive I

RÓWNIEŻ 
OFERTY 

NA NARTY.

NOC SYLWESTROWA W RESTAURACJI AMADEUS, ul. Mikołajska 20 w cenie 350 zł/os. Menu: aperitif, przepiórka faszerowana 
na sosie gruszkowym, delikatna zupa serowa z tostami paprykowymi, piersi gęsie z kluseczkami francuskimi na duszonych maślakach, 
bukiet sałatkowy, galaretka z czerwonego wina z oszronionymi owocami, mięsa nadziewane na zimno, szynka staropolska, kiełbasa 
wiejska, sałatki, pieczywo, sosy, owoce, woda mineralna, kawa, herbata, szampan -1/2 butelki/os..wódka Absolut - 0,7 l/os., 1 litr soku, 
Pepsi-Cola -1 but. Dania na gorąco: cąber z jelenia pieczony w jeżynach i żurawinie, schab zawijany z kurkami i suszonymi pomido- 
rkami z makaronem tagliatelle. Barszcz królewski z pasztecikami mięsnymi. Muzyka na żywo, konkursy. Zapraszamy.

Zapraszamy na uroczysty Bal Sylwestrowy. Jak co roku w Hotelu FM Pod Kopcem organizujemy zabawę do białego rana. W stylowych 
wnętrzach fortów austriackich zabrzmi nie tylko walc, ale również całe mnóstwo znanych i łubianych utworów prezentowanych przez 
naszych disc jockeyów. Konkursy, nagrody, ognie sztuczne i szampańska atmosfera u stóp lub ... na samym szczycie Kopca Kościuszki! 
Podczas zabawy nie zabraknie uciech dla podniebienia. Pasztet z zająca, cebulowa w Chlebie z parmezanem czy rolady w sosie 
holenderskim, to tylko początek. Dla Gości proponujemy bufety, z których korzystać można bez ograniczeń.
Ceny zaproszeń już od 330,00 zł od osoby. Informacja i rezerwacja: tel. 427 03 55, e-mail: hotel@hotel.fm.pl Zapraszamy!

Hotel Kazimierz zaprasza na niezapomniany Bal Sylwestrowy. Gwarantujemy doskonałą zabawę przy zespole muzycznym, 
niepowtarzalną atmosferę, profesjonalną obsługę, wielopoziomowe sale balowe oraz drink-bar. Pyszne menu m.in.: 
cielęcina z kawiorem, puchar macedoński w likierze bananowym, sarnina w śmietanie z ryżem po kreolsku, gulasz z gęsi 
po kasztelańsku z kluseczkami, a także napoje: 1 but. wódki na 2 os., 1 szampan na 4 os., napoje zimne i gorące. 
To wszystko za atrakcyjnie niską cenę od 149 zł. Serdecznie zapraszamy.

Bal sylwestrowy do 100 osób. Cena: 360 zł/2 osoby + 100 zł za pokój (2 osoby).
Rozpoczęcie Balu drinkiem „PARK HOTEL” o godz. 19". Atrakcje: podpalenie kukły symbolizującej pożegnanie 
Starego Roku, pokaz sztucznych ogni, ognisko góralskie z grzańcem. Wybór zimnych zakąsek, gorące potrawy 
podczas zabawy, otwarty bar na napoje bezalkoholowe, otwarty bar z alkoholami.

SYLWESTER SAMOLOTEM: 28.12-02.01 Ateny i Peloponez 3099 zl, 28.12-02.01 Lizbona Sintra i Coimbra 2950 zl, 28.12-02.01 Barcelona i Costa Brava 3099 zł, 
27.12-05.01 Tajlandia 6799 zł, 26.12 Egipt Empire*** (HB, basen) 1550 zł 1 tydz., 1999 zł 2 tyg., 27.12 Teneryfa -Torres (basen, w apt 3-4 os.) 2499 zł 1 tydz., 
3299 zł 2 tyg. SYLWESTER AUTOKAREM: 29.12-02.01 Londyn 1155 zł, 29.12-02.01 Paryż 925 zł, 29.12-03.01 Carska Moskwa 899 zł, 29.12-03.01 Praga 8554 
29.12-03.01 Budapeszt 955 zł, 29.12-03.01 C£saWiedeń 999 zł, 29.12-03.01 Chorwacja 1055 zł, 29.12-03.01 Wenecja 999 zł, 29.12-03.01 Rzym 1099 zł, 
29.12-03.01 Amsterdam 1099 zł, 29.18rul«el>ą99 zł, 29.12-03.01 Kopenhaga 1199 zł, 29.12-03.01 Lazurowe Wybrzeże -1099 zl.
SYLWESTER I NARTY: 26.12-03.01 ^^«tTsa1W^4, 26.12-04.01 Karyntia-ski safari 1955 zł.

mailto:krakow@lotniskolastminute.com.pl
http://www.lotniskolastminute.com.pl
mailto:amadeus@janpol.com.pl
http://www.hotel-amadeus.pl
mailto:krakow@rainbowtours.com.pl
http://www.rainbowtours.pl
mailto:hotel@hk.com.pl
http://www.hk.com.pl
mailto:nck@kr.onet.pl
http://www.nck.krakow.pl
mailto:hotel@hotel.fm.pl
mailto:parkhotel@parkhotel.com.pl
http://www.parkhotel.com.pl
mailto:hotel@hotel.fm.pl


Sobota 29 listopada 2003

Dziennik Polski

■

t 4J!

Zmiany w budżecie miasta

Na długi 
wobec wspólnot

Prezydent miasta przygo­
tował kolejny projekt uchwa­
ły Rady Miasta, dotyczący 
zmian w budżecie. Dochody 
zostaną zwiększone o kwotę 
635 tys. złotych, którą gmina 
otrzyma z Państwowego Fun­
duszu Osób Niepełnospraw­
nych, a zmniejszone o 471 
tys. złotych z powodu niewy­
korzystania środków z Woje­
wódzkiego Funduszu Ochro­
ny Środowiska i Gospodarki 
Wodnej (na wypoczynek 
dzieci szkolnych i specjalnej 
troski z Krakowa, jako obsza­
ru zagrożenia ekologicznego) 
oraz o 201 tys. złotych z tytu­
łu udziału inicjatorów zadań

Lokalnych Inicjatyw Inwesty­
cyjnych.

Zmniejszone zostaną także 
wydatki własne gminy na za­
dania LII (w sumie o kwotę 
0,8 min zł) oraz wydatki 
mieszkaniowe - pozyskiwanie 
lokali czynszowych oraz za­
kup budynków i lokali (w su­
mie ok. 6 min złotych, 
w związku z unieważnieniem 
przetargu). Pieniądze te przej­
dą na sfinansowanie zobowią­
zań gminy wobec wspólnot 
mieszkaniowych (6,3 min zło­
tych) oraz na wynagrodzenia 
oraz wydatki rzeczowe 
w oświacie (1,48 min zło­
tych) . (WT)

Podpalona spółdzielnia?

śa

Fot. Anna Kaczmarz

Zakończona kontrola w Straży Miejskiej

Bez dowodów

Prawdopodobnie podpale­
nie było przyczyną pożaru, ja­
ki w nocy z czwartku na pią­
tek, przed godz. 4 nad ranem, 
wybuchł w siedzibie spół­
dzielni mieszkaniowej przy 
ul. Lipskiej. Straty oszacowa­
no na kilkanaście tysięcy zło­
tych.

Ponieważ jest podejrzenie 
podpalenia, gdyż na miejscu 
znaleziono butelki z łatwopal­
nym płynem, dlatego śledztwo 
w tej sprawie przejęła policja.

Do godzin południowych trwa­
ły oględziny.

Jak się nieoficjalnie dowia­
dujemy, sprawdzanych jest kil­
ka wersji wydarzeń, bowiem 
spółdzielnia „Lipska” jest obec­
nie w stanie upadłości i zarzą­
dza nią syndyk, a między jej 
władzami i członkami od wielu 
miesięcy toczył się konflikt. 
Niewykluczone, że to właśnie 
mogło być przyczyną celowego 
zaprószenia ognia.

(MADĘ)

Podczas przetargów, organizowanych 
przez Straż Miejską na montaż systemu moni­
toringu, wielokrotnie złamano Ustawę o zamó­
wieniach publicznych. Dowodów na to, że któ­
ryś z przetargów został „ustawiony” - o czym 
informował prezydenta jeden ze strażników 
- inspektorzy z Zespołu Kontroli Urzędu Mia­
sta Krakowa jednak nie znaleźli.

Kontrola dokumentacji związanej z przetar­
gami na montaż systemu monitoringu na placu 
Centralnym w Nowej Hucie to efekt skargi Alek­
sandra Mullera, zwolnionego niedawno z pracy 
na stanowisku insp. ds. łączności w krakowskiej 
Straży Miejskiej. Jak już pisaliśmy w „Dzienni­
ku”, na początku września poinformował on pre­
zydenta, że otrzymał polecenie „ustawienia” jed­
nego z przetargów. Zarządzona wkrótce potem 
kontrola objęła wszystkie zamówienia, związane 
ze zleceniem przez straż montażu monitoringu. 
Wśród pięciu skontrolowanych zamówień nie­
prawidłowości stwierdzono aż w czterech.

- Stwierdziliśmy bardzo wiele nieprawidłowo­
ści, zarówno drobnych, jak i poważnych - takich, 
które powinny skutkować unieważnieniem prze­
targu. Nie znaleźliśmy natomiast dowodów na 
to, że któryś z przetargów został „ustawiony” 
- mówi Wanda Chmielowska, kierownik Zespołu 
Kontroli UMK.

Te nieprawidłowości to m.in. duża dowolność 
w ocenie poszczególnych kryteriów, które miały 
mieć decydujące znaczenie przy rozstrzyganiu 
przetargu. W specyfikacji nie określono sposobu 
ich punktowania. I tak np. podczas przetargu or­
ganizowanego w listopadzie 2001 r. oceniając 
„warunki gwarancji i serwisu” brano pod uwagę 
zarówno długość gwarancji jak i czas „podjęcia 
działań serwisowych w przypadku awarii”, ale 
zupełnie dowolnie je premiowano i przyznawa­
no nawet punkty ujemne. W kolejnym przetargu 
(dotyczącym poszerzenia systemu monitoringu) 
to samo kryterium rozumiano już tylko jako dłu­
gość gwarancji. Ta dowolność w ocenie powodo­
wała, że nie zawsze najniższa cena decydowała 
o wygraniu przetargu. Kontrolerzy stwierdzili 
nawet błędy przy sumowaniu przyznawanych 
punktów.

W żadnym z badanych przetargów nie okre­
ślono szacunkowej ceny zamówienia ani też nie 
odbierano od członków komisji przetargowej 
oświadczeń, dotyczących ich ewentualnych po­
wiązań z oferentami, co stanowiło naruszenie 
Ustawy o zamówieniach publicznych. W doku­
mentacji przetargów kontrolerzy nie znaleźli też 
dowodów doręczenia wszystkim oferentom wy­
jaśnień na zadawane pytania, dotyczące specyfi-

System monitoringu w Nowej Hucie
Fot. Anna Kaczmarz

Jif

kacji. Wynikać więc z tego może, że jedni je 
otrzymywali, a inni - nie.

W trakcie kontroli okazało się również, że je­
den z przetargów - na dostawę dwóch kamer ob­
rotowych i urządzenie do poszerzenia systemu 
monitoringu - powinien być unieważniony. Star­
towały w nim tylko dwie firmy: jedna zapropono­
wała dostawę za 27 450 zł, druga - za 30 500 zł. 
Tańsza oferta nie spełniała jednak wymagań okre­
ślonych w specyfikacji. W tej sytuacji, zgodnie 
z zapisami Ustawy o zamówieniach publicznych, 
należało ją wykluczyć, unieważnić przetarg i roz­
pisać nowy. Tak się jednak nie stało. Przetarg roz­
strzygnięto na korzyść drugiego oferenta, który 
zaproponował wyższą cenę. Wygrał on zresztą 
trzy pozostałe przetargi, związane z budową sys­
temu monitoringu w Nowej Hucie, o łącznej war­
tości zamówień ok. 116 tys. zł. Inwestycja została 
sfinansowana ze środków Rady Dzielnicy XVIII.

Kontrolerzy uznali jednak, że nie ma dowo­
dów na to, iż wykazane nieprawidłowości wpły­
nęły w zasadniczy sposób na wybór ofert. W tej 
sytuacji urząd nie skieruje do prokuratury skargi 
byłego strażnika Aleksandra Mullera, który za­
rzucał swemu przełożonemu próbę „ustawienia” 
jednego z przetargów. Sprawą naruszenia Usta­
wy o zamówieniach publicznych przez Jerzego 
Mądrzyka, zastępcę komendanta krakowskiej 
Straży Miejskiej, który odpowiadał za wszystkie 
przetargi związane z montażem systemu moni­
toringu, zajmie się rzecznik dyscypliny finansów 
publicznych. W najbliższych dniach prezydent 
Krakowa skieruje do rzecznika wniosek w tej 
sprawie. (EK)

otujemy
■ DLA NAJZDOLNIEJ­

SZYCH. Krakowska Fundacja 
Wspieranie Edukacji Młodzie­
ży Wiejskiej im. Zofii i Włady­
sława Pokusów jest jedną z nie­
licznych prywatnych instytucji, 
które przyznają roczne stypen­
dia młodym, utalentowanym 
ludziom, wywodzącym się ze 
wsi. - Z każdym rokiem liczba 
stypendiów jest coraz większa - 
podkreśla inż. Stefan Rachwal- 
ski, prezes zarządu fundacji. 
- Przed dwoma laty było ich 40, 
w tym roku już 50. Ze względu 
na ogromne zainteresowanie 
młodzieży musieliśmy za­
ostrzyć kryteria kwalifikacyjne. 
Od następnego roku stypendia 
przyznawane będą studentom, 
którzy uzyskali średnią ocen 
powyżej 4,50. Uroczystość wrę­
czenia stypendiów odbyła się 
wczoraj w Akademii Pedago­
gicznej. (jm)

■ TROCHĘ CZYŚCIEJ. Po­
wietrze w Krakowie nieco się 
przeczyściło. W połowie tygodnia 
urządzenia monitorujące wska­
zywały m.in., że norma zanie­
czyszczenia pyłem zawieszonym 
była przekroczona nawet pięcio­
krotnie. Wczoraj rano te wskaźni­
ki poprawiły się - na Alejach za­
nieczyszczenie dochodziło do 
224 proc, normy (tam jednak jest 
duży ruch samochodowy), w No­
wej Hucie było już 134 proc, nor­
my, a w Rynku Głównym - tylko 
84 proc. Jeśli chodzi o pył zawie­
szony, Kraków był jednak i tak 
najgorszy pod tym względem 
z wszystkich większych miast 
Małopolski (Skawina, która była 
niedawno w podobnej sytuacji, 
miała 58 proc.). Inne zanieczysz­
czenia utrzymywały się w nor­
mach - dwutlenku siarki było od 
3 do 16 proc, normy, nieco więcej 
było dwutlenku azotu - od 22 do 
58 proc. (Aleje) oraz tlenku węgla 
- od 16 do 44 proc. (jś)

15 kierowców 
w dwie godziny
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Prezydent Jacek Majchrow- 
ski spotkał się z radnymi dziel­
nic oraz miasta, aby omówić pla­
ny budżetowe na rok przyszły, 
dotyczące Nowej Huty. Przewod­
niczący dzielnic nowohuckich 
stwierdzili, że w tym roku udało 
się wykonać większość zadań, 
które prezydent wprowadził 
wiosną do budżetu. Wystąpili też 
z całą listą życzeń do realizacji 
w roku przyszłym.

Jerzy Woźniakiewicz z Dzielni­
cy XIV apelował, by w Nowej Hu­
cie w dalszym ciągu pojawiały się 
patrole policji i Straży Miejskiej. 
Zwracał też uwagę na konieczność 
wykonania miejscowego planu za­
gospodarowania w Czyżynąch 
oraz znalezienia użytkownika dla 
hangaru w dawnej bazie MPK. 
Prezydent potwierdził, że w przy­
szłym roku patrole mundurowe 
pojawią się na ulicach miasta. 
Z kolei Stanisław Zięba z Dzielnicy 
XV zwracał uwagę na konieczność 
kontynuacji budowy parku Mi- 
strzejowicldego, uporządkowania 
terenów wokół fortów w Nowej

Szmateks na placu Centralnym

Życzenia dla Nowej Huty
Hucie oraz remontu budynku 
przy ul. Makuszyńskiego, w któ­
rym zorganizowano kuchnię dla 
bezdomnych i ubogich.

Ireneusz Raś z Dzielnicy XVI 
dopominał się o przebudowę ron­
da Kocmyrzowskiego, iluminację 
klasztoru w Mogile, budowę bo­
iska wielofukcyjnego na os. Kali­
nowym. Apelował także o lokali­
zację hali wielofunkcyjnej w No­
wej Hucie - prezydent stwierdził, 
że takie rozwiązanie jest możliwe 
pod warunkiem, że Rada Miasta 
będzie dokładać pieniądze do jej 
utrzymania, jeśli środków zabrak­
nie operatorowi. Stanisław Madej 
z Dzielnicy XVII przypominał 
o konieczności zmodernizowania 
ul. Darwina, dojazdowej do cmen­
tarza Grębałowskiego oraz remon­
cie ul. Kocmyrzowskiej. Z kolei Jó­

zef Krężołek z Dzielnicy XVIII pro­
sił o przeprowadzenie remontu ul. 
Klasztornej, przeprowadzenie re­
montu mostów na ul. Ostafina 
oraz Branickiej.

- Pieniędzy jest za mało - poin­
formował prezydent i zasugerował 
konieczność szukania funduszy 
poza budżetem. Jacek Majchrow- 
ski zapowiedział starania o pozy­
skanie funduszy z budżetu pań­
stwa na budowę trasy Nowohuc­
kiej. Stwierdził, że - po wpisaniu 
Nowej Huty do rejestru zabytków 
- można będzie pomyśleć o pozy­
skaniu funduszy ze Społecznego 
Komitetu Odnowy Zabytków Kra­
kowa.

Wiele uwagi poświecono sytu­
acji krakowskich kupców. Radny 
Mieczysław Łagosz apelował 
o szybkie działania ratunkowe.

- Dziś w miejscu „Mody Polskiej" 
przy placu Centralnym jest szma­
teks - informował. Radni dodawa­
li, że wiele sklepów w ostatnim 
czasie uległo likwidacji i witryny 
świecą pustkami. Radni podkre­
ślali, że czynsz w lokalach użytko­
wych w Hucie jest zbyt wysoki.

Radni rozmawiali też z prezy­
dentem o konieczności pobudze­
nia życia kulturalnego w Nowej 
Hucie. Jacek Majchrowski zapo­
wiedział, że planowany jest już ko­
lejny duży koncert, tym razem 
w Łęgu; w Nowej Hucie aktywna 
będzie Wielka Orkiestra Świątecz­
nej Pomocy. Z kolei radni dzielnic 
poinformowali, że mają zamiar 
zrobić dużą integracyjną imprezę 
w al. Róż. Przypomniano także, iż 
za dwa lata przypada 50-lecie ist­
nienia Teatru Ludowego. Mieczy­
sław Łagosz zwrócił uwagę, że 
może dobrze byłoby ulokować 
w Hucie muzeum sztuki nowocze­
snej. Apelowano także o pomoc 
dla Muzeum Czynu Zbrojnego 
oraz decyzję w sprawie utworze­
nia Muzeum Nowej Huty. (WT)

W nocy z czwartku na pią­
tek policja drogowa prowadzi­
ła akcję m.in. na Alejach 
Trzech Wieszczów (gdzie cza­
sami urządzane są wyścigi) 
oraz na ul. Piłsudskiego 
(z uwagi m.in. na interwencje 
mieszkańców jest tam na 
fragmencie ograniczenie 
prędkości do 30 kilometrów 
- generalnie ignorowane) 
- namierzając zbyt szybko ja- 
dących kierowców.

- Oprócz fotoradarów stacjo­
narnych używamy - tak było 
m.in. na ul. Piłsudskiego - prze­
nośnych, na statywie. Mamy 
cztery takie przenośne urządze­
nia - powiedział nam podin­
spektor Ryszard Grabski, na­
czelnik Sekcji Ruchu Drogowe­
go Komendy Miejskiej Policji 
w Krakowie. W ciągu dwóch 
godzin działań policji na Ale­
jach, gdy ruch był już niewiel­
ki, złapano 14 kierowców, któ­
rzy - czasami znacznie - prze­
kroczyli dozwoloną prędkości; 
wpadł też jeden nietrzeźwy kie­
rowca. (J.ŚW)

http://www.wltex-sl.pl
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Intensywne pozyskiwanie

Spotkanie
Fartuszki i rękawice kuchenne, ozdoby 

choinkowe z ciasta solnego, kartki świąteczne, 
zośki do gry - oto, co m.in. można było kupić 
na kiermaszu w Szkole Policealnej Pracowni­
ków Służb Społecznych. Kiermasz był realiza­
cją projektu socjalnego osób z tej szkoły. Ofe­
rowane przedmioty stanowiły prace uczestni­
ków Warsztatów Terapii Zajęciowej z ul. Mio­
dowej, prowadzonych od 10 lat przez Stowa­
rzyszenie na rzecz Rozwoju Psychiatrii i Opie­
ki Środowiskowej. Podopieczni warsztatów 
byli też sprzedającymi na kiermaszu.

- To dobra forma terapii: spotkanie się z od­
biorcą, z kimś, kto kapuje, uzyskanie akceptacji 
na zewnątrz. Chodzi o to, byśmy byli wspólnie 
w różnych działaniach - mówi Hubert Kaszyń-

Prace uczestników Warsztatów Terapii Zajęciowej
Fot. Anna Kaczmarz

/ 'i

Wszystko dla urody
W Centrum Konferencyj­

nym UJ przy ul. Skawińskiej 8 
odbędzie się w niedzielę (30 
bm.) kolejne małopolskie sym­
pozjum, zorganizowane przez 
krakowski Oddział Polskiego 
Stowarzyszenia Kosmetyczne­
go, który obchodzi właśnie 
swoje dziesięciolecie. W pro­
gramie są wykłady i prezenta­
cje z zakresu kosmetyki oraz 
z innych dziedzin.

- Istnieją coraz większe możli­
wości utrzymania i poprawiania 
urody, niszczonej przez czas i cho­
roby, dlatego dzisiejsza kosmetycz­
ka musi dużo umieć i ciągle się 
uczyć. Tymczasem - nie uregulo­
wano jeszcze przepisami statusu 
zawodowego kosmetyczki, a różne 
jest wykształcenie i umiejętności 
osób pracujących w tym zawodzie. 
Stowarzyszenie organizuje więc 
sympozja, szkolenia, pokazy pro­
wadzone przez firmy kosmetyczne 
i laboratoria, by umożliwić im po­
znawanie nowych zabiegów, pre­
paratów. Nawiązujemy też kontakt 
z Międzynarodowym Komitetem 
Kosmetyki i Kosmetologii - mówi 
przewodnicząca Oddziału Kra­
kowskiego Polskiego Stowarzysze­
nia Kosmetycznego Elżbieta Foryś.

Na niedzielnym sympozjum 
zaprezentują się głównie rodzi­
me firmy kosmetyczne. A że to 
andrzejki, zbliża się sylwester, 
karnawał - będą również poka­
zy makijażu dla pań w różnym 
wieku. (ROZ)

W poniedziałek obchodzić 
będziemy Światowy Dzień 
AIDS. Wojewódzka Stacja Sani­
tarno-Epidemiologiczna przy­
pomina przy tej okazji o zagro­
żeniach związanych z zakaże­
niem wirusem HIV. Towarzy­
stwo Rozwoju Rodziny zapra­
sza w poniedziałek na bezpłat­
ne i anonimowe badania, a już 
jutro Międzynarodowe Stowa­
rzyszenie Studentów Medycy­
ny IFMSA - Oddział Kraków 
oraz Wydział Spraw Społecz­
nych Urzędu Miasta Krakowa 
organizują na Rynku Głównym 
kampanię edukacyjną.

W Polsce obecność wirusa 
HIV stwierdzono u około 9 tys. 
osób, z czego połowa to narko­
mani stosujący dożylnie środki

z odbiorcą
ski, kierujący warsztatami stowarzyszenia. Mają 
one takie pracownie, jak np.: biurowa, arcydzie­
ła artystycznego, stolarska, księgowości, introli­
gatorska, gospodarstwa domowego. Z zajęć (są 
prowadzone przy ul. Miodowej 9 i Czarnowiej­
skiej 13, w sumie jest tam 75 miejsc) korzystają 
osoby, które chorują psychicznie, przeważnie na 
schizofrenię.

Uzyskane z kiermaszu fundusze zostaną 
przeznaczone na pokrycie wydatków związa­
nych z integracją społeczną uczestników - na po­
trzeby poszczególnych pracowni terapii zajęcio­
wej (np. wyjazd w góry czy zakup oprzyrządo­
wania do prac introligatorskich). - Zgodnie ze 
zmianami regulacji ustawowych, przez najbliższe 
cztery lata będzie stopniowo ograniczana dotacja 
dla warsztatów terapii zajęciowej - aż do 70 proc, 
(a jest 100 proc.). Musimy intensywnie zająć się 
pozyskiwaniem funduszy, bo te 30 proc, trzeba 
będzie znaleźć. Dlatego organizowane będą bar­
dziej regularnie np. tego typu kiermasze prac 
uczestników - podaje Hubert Kaszyński. Jak za­
powiada, w najbliższym czasie prace uczestni­
ków zajęć będzie można kupować jutro po każ­
dej mszy św. w kościele Najświętszej Marii Pan­
ny z Lourdes przy ul. Misjonarskiej, a także na 
Rynku podczas Targów Bożonarodzeniowych 
- od 15 do 17 grudnia.

Na kiermaszu można było nabyć też książkę 
„Przyszłość pracy dla osób chorych psychicznie” 
- wielu autorów, pod redakcją Andrzeja Cechnic- 
kiego i Huberta Kaszyńskiego. Książka jest ofero­
wana w cenie 15 zł jako cegiełka stowarzyszenia 
- w Księgarni Medycznej „Skarbnica” przy 
ul. Mikołajskiej.

(MM)

Było wiele szumnych imprez, 
ale mało zrobiono...

Ponad 100 prac osób niepełnosprawnych znajdzie się na wy­
stawie, a połowa z nich będzie licytowana na aukcji, ponadto 
drobniejsze prace będą do kupienia na kiermaszu - dziś w „Do­
mu Harcerza" przy Reymonta. - Celem aukcji jest zebranie dla 
osób niepełnosprawnych pieniędzy, które pozwolą im na konty­
nuowanie twórczości. To przedsięwzięcie na zakończenie Roku 
Osób Niepełnosprawnych - było w nim wiele szumnych imprez, 
ale w sumie mało zrobiono dla tych ludzi, chcielibyśmy ich jesz­
cze jakoś wesprzeć - mówi Maria Gajewska z Oddziału Woje­
wódzkiego Towarzystwa Uniwersytetu Robotniczego w Krako­
wie, które jest organizatorem imprezy.

W przedsięwzięciu biorą udział następujące placówki: Warsztaty 
Terapii Zajęciowej z os. Stalowego, WTZ z os. Szklane Domy, Szkoła 
Życia z ul. Łanowej, Dom Pomocy Społecznej z ul. Łanowej, którego 
pensjonariusze uczestniczą w WTZ, Stowarzyszenie Plastyków Nie­
profesjonalnych Ziemi Krakowskiej, Spółdzielnia Książki „Placów­
ka”, Fundacja Sztuki Osób Niepełnosprawnych oraz Powiatowe Cen­
trum Pomocy Rodzinie z Wieliczki. Na wystawę i aukcję przekażą 
one prace uczestników zajęć, swoich podopiecznych, plastyków, 
Spółdzielnia „Placówka” - posiadane prace nieżyjącego już artysty 
krakowskiego Witolda Jańczaka.

Z wystawy na aukcję trafi 36 obrazów (olej, pastel, akwarele - m.in. 
z motywami architektury krakowskiej, pejzaże Małopolski, kwiaty), 
rzeźba Jajko czy kura”, dwa gobeliny (jeden to godło Polski), tkaniny 
artystyczne, jak też dziecięce obrazki, wycinanki z materiałów itp. 
Obiekty mają ceny wywoławcze od 30 do 400 zł. Na towarzyszącym 
wystawie kiermaszu będą też do kupienia, po kilka złotych, drobne 
prace z masy solnej i kartki pocztowe ręcznie róbiońe.

- Zapraszamy wsżystkich, rozesłaliśmy informację do firm, ho­
teli banków - mówi Maria Gajewska z TUW. - Pieniądze z licytacji 
rozdzieli komisja aukcyjna, która kładzie nacisk na pomoc zwłasz­
cza warsztatom terapii zajęciowej przy domach pomocy społecznej, 
bo one są najbiedniejsze. Zaraz za nimi będzie chciała wspomóc 
Fundację Sztuki Osób Niepełnosprawnych.

Wystawa i aukcja odbędą się dziś w MDK „Dom Harcerza” przy 
ul. Reymonta 18. Prace będzie można oglądać od godz. 10, zaś au­
kcja rozpocznie się o godz. 11. (MM)

Zamknąć 
przeszłość

odurzające. W Małopolsce w tym 
roku obecność wirusa stwierdzo­
no u 10 osób, a w ciągu ostatnich 
14 lat - u 65 osób.

Pod koniec lipca tego roku ru­
szyła akcja „Porozmawiaj 
o AIDS. Przeszłość bywa groź­
na”, która zakończy się w grud­
niu. - Kierujemy ją przede wszyst­
kim do ludzi, którzy nie ukończy­
li jeszcze 40 lat, mają już za sobą 
jakieś związki i chcą np. związać 
się ponownie. Chcemy ich namó­
wić, aby zamknęli pewien okres 
swojej przeszłości i w nowe 

związki wkroczyli „z czystym 
kontem” - przekonuje Małgorza­
ta Polaska z Towarzystwa Roz­
woju Rodziny.

Jutro w godz. 9-18 Między­
narodowe Stowarzyszenie Stu­
dentów Medycyny IFMSA - Od­
dział Kraków oraz Wydział 
Spraw Społecznych Urzędu 
Miasta Krakowa organizują na 
Rynku Głównym kampanię 
edukacyjną. W specjalnych na­
miotach rozdawane będą mate­
riały informacyjne i porad 
udzielać będą studenci posia­
dający państwowe certyfikaty 
edukatorów. Każdy przecho­
dzień będzie też mógł dostać 
czerwoną kokardkę - symbol 
walki z AIDS.

(SIE)

• DZIEŃ OTWARTY 
SCHRONISKA DLA BEZDOM­
NYCH ZWIERZĄT (ul. Rybna 
3) - dziś w godz. 10 - 16; do wy­
boru jest ok. 500 psów i ponad 
100 kotów. W niedzielę 
(w godz. 10 - 13) psy z azylu 
będą do wzięcia w siedzibie 
Krakowskiego Towarzystwa 
Opieki nad Zwierzętami przy 
ul. Floriańskiej 53. Psy są za­
szczepione, mają książeczki 
zdrowia.

•■MAŁOPOLSKIE TOWA­
RZYSTWO ORNITOLOGICZ­
NE zaprasza na .wycieczkę do 
Łączan (obserwacja ptaków 
wodnych). Spotkanie 30 bm. 
o godz. 7.30 na stacji PKP Ła­
giewniki (czas trwania wy­
cieczki ok. 5 godzin).

• W PASAŻU CENTRUM 
HANDLOWEGO Ml (al. Pokoju 
67) do 23 grudnia akcja „Eks- 
press św. Mikołaja” - bezpłatny 
przejazd ciuchcią oraz pierniki 
rozdawane za datek (na cele 
charytatywne). W każdy week­
end przedstawienia dla dzieci 
(ok. godz. 17) - w soboty „Jaś 
i Małgosia”, w niedziele „Królo­
wa Śniegu”.

• STOWARZYSZENIE NA 
RZECZ ROZWOJU PSYCHIA­
TRII i Opieki Środowiskowej, 
Warsztat Terapii Zajęciowej 
z ul. Miodowej 9 zapraszają na 
kiermasz prac uczestników 
warsztatów (ozdoby choinko­
we, kartki itp.) 30 bm. w godz. 
8 - 21 w parafii oo. Misjonarzy, 
ul. Misjonarska 37.

• OTWARTY POKAZ CA- 
POEIRA - brazylijskiej sztuki 
tańca i walki, połączony z wy­
kładem i nauką podstawowych 
kroków - dziś o godz. 17 (ul. 
Krowoderska 31). Wstęp wolny.

• KRAKOWSKI SZKOLNY 
OŚRODEK SPORTOWY (al. Po­
wstania Warszawskiego 6) za­
prasza 30 bm. w godz. 10 - 13 
dzieci w wieku szkolnym (wraz 
z rodzicami) na bezpłatne ba­
dania postawy ciała i kwalifika­
cje dzieci z wadami postawy 
- do ćwiczeń na sali gimna­
stycznej i pływalni.

• MIKOŁAJOWA GIEŁDA 
STAROCI - dziś w godz. 8-13 
w siedzibie Krakowskiego Klu­
bu Kolekcjonerów (ul. Siemi­
radzkiego 13/6).

• W 59. ROCZNICĘ BI­
TWY PARTYZANCKIEJ sto­
czonej przez Zgrupowanie 
„Żelbet” 6 DP AK - dziś o godz. 
17 msza św. w kościele oo. Pau­
linów „Na Skałce” (o godz. 11 
złożenie kwiatów na mogiłach 
poległych w kwaterze party­
zanckiej cmentarza Rakowic­
kiego).

Z kroniki wypadków
Na ul. Suchej citroen zde­

rzył się z samochodem' re­
nault; kierująca renaultem 
odniosła niegroźne obraże­
nia. Na ul. Halickiej rower 
zderzył się z volkswagenem 
golfem; rowerzysta doznał ob­
rażeń ciała. 2 osoby zostały 
ranne w wypadku samocho­
dowym na ul. Opolskiej. Do 
potrącenia pieszych przez sa­
mochody doszło na ul. Kra­
kowskiej i św. Gertrudy. 
W trakcie prac rozbiórkowych 
w dawnych zakładach „Bo- 
narka” przy ul. Puszkarskiej 
złamania obu nóg doznał ro­
botnik pracujący na wysoko­
ści 6 metrów. Ściągnięciem go 
na ziemię zajęli się strażacy. 
Policja Drogowa interwenio­
wała w Krakowie i w powiecie 
krakowskim w 5 wypadkach 
oraz w 27 kolizjach, ponadto 
zatrzymała 1 nietrzeźwego 
kierowcę. (WES)

Skarpeta z reniferem
Dużo w tym ro­

ku na stoiskach wy­
robów z motywem 
renifera czy pin­
gwina, a niewiele 
na razie choinek. 
Wczoraj rozpoczę­
ły się na Rynku 
Targi Bożonarodze­
niowe. Można je 
odwiedzać codzien­
nie w godz. 10 - 20, 
stoiska z ciepłą 
strawą działają 
jeszcze dłużej. Uro-
czyste otwarcie targów odbędzie się dziś w samo południe. Z ko­
lei jutro będzie się na targach prezentować gmina Wieliczka .

Pozłociste rózgi można kupić za 2 zł, a stroiki na świąteczny stół 
- od 12 do 40 zł. Bańki w kształcie różnych postaci to wydatek rzę­
du kilku złotych (czekają Mikołaje, pingwinki itp.), większe okrągłe 
bańki kosztują ok. 25 zł, a bańka o średnicy ok. 20 cm z wymalowa­
nym zimowym pejzażem - 50 zł. Sznur 100 lampek choinkowych 
- 15 - 22 zł. Szopki drewniane, rzeźbione są od 20 zł do ponad 100, 
a obleczone mchem - po 85 zł. Kilka złotych kosztują figurki weso­
łych reniferów, a 17 zł skarpeta na prezenty z wynurzającym się 
z niej reniferem. Po 10 zł oferowane są płyty CD m.in. z kolędami 
w wykonaniu rodziny Steczkowskich, Wioletty Villas, Andrzeja Ro­
siewicza, zespołów Mazowsze i Śląsk.

Prażone orzechy kosztują 5 - 7,5 zł za 100 g. Spore tutki ze słody­
czami są w cenie 22 - 25 zł; św. Mikołaj z piernika - 6 zł, obsypany 
ciemnym makiem diabeł - 9 zł, a duży domek z piernika, bogato 
zdobiony lukrem - 50 zł. - Wszystko oprócz folii, w którą jest zapa­
kowany, jest do zjedzenia - zapewnia sprzedawczyni. Na odwiedza­
jących targi czekają też stoiska z grzańcem (180 ml za 5 zł) i ciepłą 
strawą (kiełbasa grillowa - 6,5 zł, szaszłyk drobiowy - 12 zł, jadło 
zbójeckie, czyli jarzyny zmieszane z mięsem - 10 zł).

Na stoisku zaprzyjaźnionego z Krakowem Kijowa oferowane są 
matrioszki (od 10 do 100 zł), wełniane chusty (np. 85 zł) czy drew­
niane, malowane ręcznie ozdoby (komplet takich niby-baniek kosz­
tuje 55 zł), zaś obok Norymbergą proponuje m.in. maślane ciastecz­
ka i pierniczki (od 2 zł). Na targach jest też miejsce dla organizacji 
charytatywnych - np. na rzecz Hospicjum św. Łazarza sprzedawane 
są m.in. kartki świąteczne (1,5 i 2 zł). Kiermasz będzie trwać do 
24 grudnia, część stoisk pozostanie jeszcze do 4 stycznia. (MM)

„Wyprawa po złote runo”
Józef Baran i Bożena Adamek

Na początku tygodnia w Piw­
nicy pod Baranami, a dzisiaj 
w Śródmiejskim Ośrodku Kultu­
ry (ul. Mikołajska 2) Józef Baran 
będzie promował swą najnowszą 
książkę, opublikowaną przez 
Wydawnictwo Edukacyjne. „Wy­
prawa po złote runo” to, przypo- 
mnijmy, wybór wierszy tego po­
ety, dokonany przez Annę Dym­
ną i z jej przedmową. Tym razem
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jednakże wiersze Józefa Barana 
zabrzmią w interpretacji aktorki 
Teatru im. J. Słowackiego Boże­
ny Adamek oraz autora. Muzycz­
nie wspierać ich będą Renata Że- 
łobowska-Orzechowska (forte­
pian) oraz Krzysztof Orzechow­
ski (wiolonczela). Początek 
- godz. 18. Będzie też okazja na­
bycia książki po promocyjnej ce­
nie; wstęp wolny. (KR)
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Będzie rozprawa

Grube odsłonięte, 
małe - przycięte
Jak alarmowali wczoraj mieszkańcy ul. Francesco Nullo, na 

wysokości domów nr 10, 12 i 14, przy budowie nowych miejsc 
parkingowych - zostały poprzycinane korzenie rosnących tam 
drzew. Na miejscu sprawą zajęła się komisja złożona z przed­
stawicieli Rady Dzielnicy II, Wydziału Gospodarki Komunalnej 
i Ochrony Środowiska Urzędu Miasta oraz Zarządu Dróg i Ko­
munikacji. - Na szczęście poucinane zostały tylko drobne korze­
nie, co nie powinno mieć większego wpływu na dalsze funkcjo­
nowanie drzew. Zasadnicze, grube korzenie zostały tylko odsło­
nięte - teraz określamy sposób ich zabezpieczenia - mówił nam 
oglądający miejsce prac Ludwik Czarnecki, naczelnik Wydzia­
łu Realizacji Inwestycji ZDiK.

Parkingi, tworzone między drzewami, budowane są na wnio­
sek Rady Dzielnicy II. W ramach prac wycina się między drzewa­
mi fragmenty ziemi, na głębokość ok. 0,5 m. - To oburzające, pod­
cina się w ten sposób drzewa i pozostawia dla nich maleńkie wy­
sepki, a przecież można by nie robić dołów, wykonać parkingi na 
istniejącym terenie - podnoszą mieszkańcy.

- Rada Dzielnicy przekazała pieniądze na ten cel w październiku, 
był przetarg, wyłoniliśmy wykonawcę (firma Bama z Kocmyrzowa) 
- mówił nam naczelnik Ludwik Czarnecki z ZDiK. - Parkingi są ro­
bione zgodnie z pozwoleniem na budowę i projektem. Wykonawca 
jednak się rozpędził. Ponieważ chcieliśmy tę inwestycję zrobić może 
jeszcze przed mrozami, to pracował w nocy i wieczorami. Teraz oka­
zało się, że odsłonił grube korzenie dwóch drzew: jesionu i dużej to­
poli, poobcinał mniejsze ok. 5 drzew. Wykonawca popełnił pewne 
błędy, ale też miał projekt, według którego pracował. Odbędzie się 
rozprawa w Wydziale Gospodarki Komunalnej i zostanie podjęta de­
cyzja co do odpowiedzialności wykonawcy, jak też w sprawie zabez­
pieczenia tych systemów korzeniowych, wykonania odciągów itp. 
Przeprowadzone też zostaną odkrywki, by dokładniej sprawdzić, jak 
kształtuje się system korzeniowy poszczególnych drzew. Jak zade­
klarował nacz. Czarnecki, zakres budowy miejsc parkingowych bę­
dzie odpowiednio ograniczany, by chronić pozostałe drzewa; zależ­
nie od warunków w danym miejscu - parkingi się zawęzi lub wcale 
ich nie zrobi. (MM)

Fot. Piotr Kędzierski

Zlikwidowane 321, wzmocnione 121

Daleko od Sikorki
- Ulica Sołtysowska od po­

czątku tygodnia jest w remon­
cie i na czas nieokreślony zo­
stała zamknięta - od ul. Si­
korki do Podbipięty. Odwoła­
no na czas remontu linię au­
tobusową 121. Teraz my z ul. 
Sikorki i Sołtysowskiej mamy 
do najbliższego przystanku 

kierunku centrum ponad 
kilometr. A tu m.in. wiele 
dzieci dojeżdża do szkół, na 
zajęcia popołudniowe itp. 
Przecież jest tu możliwość za­
wracania i do ul. Sikorki au­
tobus mógłby jeździć - mówi­
ła jedna z mieszkanek tej 
ulicy. MPK zajęło się sprawą.

Po interwencji pracownicy 
MPK sprawdzili w terenie, czy 
faktycznie autobus miałby 
gdzie zawracać. - Okazało się, 
że jest tam tylko parking pry­
watny, którego nośność nie od­
powiada wymogom potrzeb­
nym do prowadzenia komuni­
kacji miejskiej. Pobliski zakład 
Pracy ma parking wybetono­
wany - ale brama jest zamy­
kana - relacjonuje rzecznicz­
ka MPK Filomena Serwin.

W tych dniach remont 
w tamtym rejonie trwał na ra­

zie nie na ulicy, tylko w przy­
domowym ogródku i wtedy 
praktycznie autobus 121 jesz­
cze mógł nadal jeździć swoją 
trasą. - Jednak z Zarządu Dróg 
i Komunikacji dowiedzieliśmy 
się, że już w poniedziałek zo­
stanie rozkopana ulica i nie 
ma możliwości, by jeszcze na 
jakiś czas przywrócić 121 na 
zwykłą trasę - informuje 
rzeczniczka. Z racji remontu 
została uruchomiona linia za­
stępcza 321, jednak okazuje 
się, że mieszkańcom Sikorki 
czy Sołtysowskiej nic ona nie 
daje (dubluje 121, tylko krócej 
jedzie). - Od dziś zostaje więc 
zlikwidowana, a autobusy, 
które nią kursowały, wzmoc­
nią linię 121, która jeździ za 
rzadko. Przepraszamy miesz­
kańców, pasażerów, mamy 
świadomość, że remont i zmia­
na komunikacji to duża niedo­
godność, ale jednak są pewne 
uwarunkowania, które muszą 
być spełnione w przypadku ko­
munikacji miejskiej, dotyczące 
np. odpowiedniego miejsca do 
nawracania czy szerokości uli­
cy - dodaje Filomena Serwin.

(MM)

Pionierski system
Szpitalny Oddział Ratunkowy przy ul. św. Łazarza otwarty

1 stycznia zacznie w Kra­
kowie funkcjonować system 
ratownictwa medycznego 
- zapowiedział doc. Leszek 
Brongel, konsultant woje­
wódzki ds. ratownictwa me­
dycznego. - Jesteśmy pioniera­
mi. Do tej pory w żadnej dużej 
polskiej aglomeracji taki sys­
tem nie istniał - dodał. Wczo­
raj otwarto jeden z zasadni­
czych elementów tego syste­
mu - Szpitalny Oddział Ra­
tunkowy przy ul. św. Łazarza, 
konstruowany wspólnie przez 
Krakowskie Pogotowie Ratun­
kowe i Szpital Uniwersytecki.

O samym oddziale pisaliśmy 
obszernie w miniony ponie­
działek. Przypomnijmy: 1100 
metrów kwadratowych, 2 sale 
operacyjne z pełnym zaple­
czem, intensywna terapia, 2 sa­
le intensywnego nadzoru, 3 po­
koje obserwacyjne - w sumie 
12 łóżek. Utworzono także salę 
dekontaminacyjną, która słu­
żyć będzie do opłukania pa­
cjenta, jeżeli miał kontakt z ja­
kimiś substancjami chemiczny­
mi lub innymi zanieczyszcze­
niami. Wszystko połączońe jest 
wewnętrznym systemem ko­
munikacji, którego bieg wyzna­
czają czerwone i zielone linie, 
namalowane na podłodze. 
Część wypośażenia to własność 
KPR, część zapewnił Szpital 
Uniwersytecki. Oddział spełnia 
wszelkie wymagania i standar­
dy Unii Europejskiej.

Na ul. św. Łazarza, podob­
nie jak do innych szpitalnych 
oddziałów ratunkowych w Kra­
kowie, trafiać będą pacjenci 
przywożeni przez karetki, jak 
również osoby, które zgłoszą 
się same. - Naszym zadaniem 
jest udzielenie pierwszej, nie­
zbędnej pomocy, wykonanie za­
biegów - jeżeli są konieczne, za­
bezpieczenie podstawowych 
funkcji życiowych i ewentualnie

Więcej ślubować, więcej policjantów

Poborowi na służbę

Fot. Anna Kaczmarz

lii

V; 5 ti -'■> ■ *

O 94 nowych policjantów wzbogaciła się małopolska poli­
cja. Aż 32 funkcjonariuszy, którzy wczoraj złożyli uroczyste 
ślubowanie, będzie pracowało w krakowskiej policji.

W obecności komendantów powiatowych i miejskich z całe­
go województwa szef małopolskiej policji nadinspektor Andrzej 
Woźniak przyjął ślubowanie od 15 pań i 79 mężczyzn. Wszyscy 
oni zostaną teraz skierowani na trwające 10 miesięcy przeszko­
lenie.

Po raz drugi już nabór do służby odbył się na innych zasadach: 
nowi funkcjonariusze już w trakcie bardzo dokładnej wstępnej se­
lekcji z udziałem psychologów zostali skierowani do pracy w od­
powiednich pionach. Większość znajdzie zatrudnienie w wydzia­
łach kryminalnych i w prewencji.

To już trzecie w tym roku w województwie przyjęcie nowych 
funkcjonariuszy. Najwięcej z nich trafi do Krakowa, łącznie ko­
menda ta została zasilona aż 111 policjantami. Wśród składają­
cych wczoraj ślubowanie jest 13, którzy kilka miesięcy temu zna­
leźli się w pierwszej grupie poborowych (obecnie jest ich już 100), 
odbywających w miejskich patrolach roczną służbę wojskową.

(MADĘ)

Fot. Anna Kaczmarz

transport na oddziały specjali­
styczne. Mamy do dyspozycji 
sale obserwacyjne, na których 
możemy pozostawić pacjenta 
np. na 24 godziny i go diagno­
zować - mówi Małgorzata Po­
pławska, dyrektor Krakowskie­
go Pogotowia Ratunkowego.

Na system zintegrowanego 
ratownictwa medycznego skła­
dają się szpitalne oddziały ra­
tunkowe, zespoły ratownictwa 
medycznego, czyli karetki, Lot­
nicze Pogotowie Ratunkowe 
oraz Centrum Powiadamiania 
Ratunkowego. Ta ostatnia jed­
nostka, do której przynależeć 
będzie numer alarmowy 112, 
spełniać ma funkcję centralnej 
dyspozytorni i koordynować 
działania ratunkowe. Krakow­
ski system obejmie również po­
wiat ziemski krakowski oraz 
wielicki - w sumie około 1 200 
tys. mieszkańców.

Według planów, w Krako­
wie powstać ma 6 szpital­
nych oddziałów ratunkowych: 
otwarty wczoraj przy ul. św. 
Łazarza oraz w.szpitalach: im.

Rydygiera, im. Narutowicza, 
im. Żeromskiego, wojskowym 
i MSWiA. Każdemu z nim pod­
legać będzie pewien wydzielo­
ny obszar Krakowa. - Chcemy, 
aby droga pacjenta do szpitala 
była jak najkrótsza - wyjaśnia 
doc. Brongel.

Czy rzeczywiście system 
będzie funkcjonował w takim 
kształcie, jak zaplanowano 
- w dużej mierze zadecyduje 
konkurs Narodowego Fundu­
szu Zdrowia, który rozstrzy­
gnięty zostanie pod koniec 
grudnia. Może się bowiem 
okazać, że albo fundusz, albę 
jeden ze szpitali nie zdecyduje 
się na zawarcie kontrak­
tu. - Obecnie funkcjonujemy 
w systemie pilotażowym, na 
podstawie umów zawartych 
w październiku. Wszystko bę­
dziemy musieli podliczyć i do­
wiemy się wtedy, jakie są real­
ne koszty funkcjonowania 
szpitalnych oddziałów ratun­
kowych - wyjaśnia dyr. KPR 
Małgorzata Popławska.

(SIE)

Sieć na peryferiach
Realizacja programu 

„Woda dla wszystkich” 
ma się zakończyć w 2006 r.

Prawie 30,6 min złotych 
Miejskie Przedsiębiorstwo 
Wodociągów i Kanalizacji 
w Krakowie przeznaczy na 
realizację programu „Woda 
dla wszystkich”, którego ce­
lem jest zaprojektowanie 
i wybudowanie do końca 
2006 r. rozdzielczej sieci wo­
dociągowej na obszarach 
obecnie jej nie mających, po­
łożonych na terenie gmi­
ny Kraków. Prezydent Kra­
kowa Jacek Majchrowski 
skierował projekt programu 
pod obrady Rady Miasta 
Krakowa.

- Obecnie miejska sieć wo­
dociągowa (o łącznej długości 
1,8 tys. km) obejmuje 96 pro­
cent powierzchni Krakowa. 
Poza jej zasięgiem pozo staje 
30 tys. osób. Istotne braki 
w infrastrukturze wodociągo­
wej występują głównie na pe­
ryferiach miasta, podlegają­
cych w ostatnim okresie inten­
sywnemu rozwojowi - poin­
formował Ryszard Langer, 
prezes zarządu MPWiK. - Do 
programu mogą być zakwalifi­
kowane odcinki sieci, w któ­
rych ze względu na zapewnie­
nie wody o właściwej jakości, 
okres jej przetrzymywania 
w sieci wodociągowej nie bę­
dzie dłuższy niż 2 doby. Skla­
syfikowaliśmy 20 pozycji, któ­
re mają zostać objęte progra­

Drugi 
proces

Sprawa czterech osób, 
oskarżonych o znęcanie się 
ze szczególnym okrucień­
stwem nad 47-letnią kobietą, 
rozpoczęła się ponownie 
przed krakowskim sądem. 
Wśród oskarżonych jest syn 
pobitej.

Według prokuratury, 
w grudniu 2000 roku, w jed­
nym z nowohuckich miesz­
kań, znaleziono kobietę, 
u której stwierdzono wstrzą- 
śnienie mózgu, obrzęk twa­
rzy, krwiaki szyi i klatki pier­
siowej oraz złamanie czterech 
żeber. Prokuratura ustaliła, że 
poszkodowana wcześniej 
wpuściła do domu trzech 
mężczyzn i kobietę, wiedząc, 
że są to znajomi jej syna. 
Tymczasem dwóch mężczyzn 
zaczęło się nad nią znęcać. 
Rozcinali jej nożem odzież, 
którą potem na jej ciele pod­
palali. Zmuszali domownicz- 
kę do picia z popielniczki 
wódki wymieszanej z zupą. 
Sprawcy rzucali w pokrzyw­
dzoną różnymi przedmiotami, 
m.in. szklankami, telewizo­
rem i drzwiami, które później 
położyli na jej ciele, i skali po 
nich, dopóki się nie połamały. 
Tym scenom przyglądały się 
dwie inne osoby, m.in. syn po­
szkodowanej. Prokuratura po­
stawiła im zarzut nieudziele- 
nia pomocy w sytuacji zagro­
żenia. Natomiast sprawcom 
pobicia zarzucono znęcanie 
się ze szczególnym okrucień­
stwem. Krakowski Sąd Okrę­
gowy wymierzył oskarżonym 
kary od 8 lat więzienia do ro­
ku w zawieszeniu na 4 lata. 
Sąd Apelacyjny uchylił wyrok 
i skierował sprawę do ponow­
nego rozpoznania. Pierwsza 
rozprawa odbyła się wczoraj. 
Oskarżeni nie przyznali się do 
winy i odmówili składania 
wyjaśnień.

(STRZ)

mem: Mydlniki, Olszanica, 
Skotniki-Kobierzyn, Wilkowi­
ce, Lubocza, Grębałów, Wę- 
grzynowice, Kościelniki, Rusz­
czą, Wyciąże, Łuczanowice, 
Kantorowice, Tonie, Bronowi- 
ce Wielkie, Bronowice Małe, 
Wróblowice, Sidzina, Opatko- 
wice, Bieżanów i Tyniec. Pro­
gram może być jednak realizo­
wany także na innych tere­
nach. Do końca 2004 r. czeka­
my na zgłoszenia dotyczące 
rejonów, które powinny zostać 
włączone w jego zakres.

Zgłoszenia te mogą być do­
konywane przez rady dziel­
nic, Społeczne Komitety Bu­
dowy Wodociągów oraz gmi­
nę Kraków. Prócz nierucho­
mości zabudowanych - do sie­
ci wodociągowej mogą być 
przyłączone także nierucho­
mości niezabudowane, prze­
znaczone pod zabudowę.

Rozbudowa wodociągów 
finansowana będzie ze środ­
ków własnych MPWiK. - Nie 
spowoduje to jednak wzrostu 
opłaty za wodę dla dotychcza­
sowych odbiorców - zapewnił 
wiceprezydent Krakowa Tade­
usz Trzmiel. Budowa przyłą­
czy wodociągowych ma być 
natomiast finansowana przez 
samych zainteresowanych lub 
w trybie Lokalnych Inicjatyw 
Inwestycyjnych.

(PSZ) 
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Krzeszowice

Nieudany 
„skok”

Policjanci z Komisariatu 
Policji w Krzeszowicach za­
trzymali sprawcę kradzieży 
w domu towarowym.

Złodziej dostał się do bu­
dynku nocą. - Po zabranej 
z ogródków działkowych, drabi­
nie wszedł na dach budynku są­
siadującego z domem towaro­
wym, do którego wszedł po roz­
biciu szyby w oknie i wyłama­
niu kłódki w drzwiach. Z róż­
nych stoisk zabrał pieniądze, 
a także odzież, zapalniczki, cy­
gara i srebrną biżuterię. War­
tość tych przedmiotów sięga kil­
kunastu tys. zł. Złodziej posta­
nowił opuścić budynek handlo­
wy rano, po otwarciu go dla 
klientów. Sądził, że nie zostanie 
zauważony przez personel. Jed­
nak zaraz po przyjściu do pracy 
właściciele stoisk zobaczyli go 
i zawiadomili policję - poinfor­
mował nadkom. Marek Korzo­
nek, naczelnik Wydziału Do­
chodzeniowo-Śledczego Ko­
mendy Powiatowej Policji 
w Krakowie.

Okazało się, że 20-letni 
mężczyzna, prawie dwa miesią­
ce temu opuścił zakład karny 
gdzie odbywał 3-letnią karę po­
zbawienia wolności za kradzie­
że i włamania.

(ETYZA)

Więckowice

Aby mogli 
godnie żyć

Tworzenie grup wsparcia, 
aktywizacja lokalnego środowi­
ska na rzecz pomocy niepełno­
sprawnym, działania pomaga­
jące zwiększyć świadomość 
społeczną w ich sprawach, two­
rzenie warunków do godnego 
życia osób niepełnosprawnych 
- taki m.in. cel przyświecał 
dwudniowej konferencji zorga­
nizowanej w formie szkolenia, 
w Domu Pomocy Społecznej 
w Więckowicach (gm. Zabie­
rzów) .

Konferencja pt. „Integracja 
działań opiekuńczo-terapeu­
tycznych wobec człowieka nie­
pełnosprawnego”, zorganizo­
wana przez Towarzystwo Przy­
jaciół DPS-u, połączona została 
z obchodzonym w tym roku 
Europejskim Rokiem Osób Nie­
pełnosprawnych oraz Dniem 
Pracownika Socjalnego. Adre­
sowana była przede wszystkim 
do osób mających na co dzień 
kontakt z osobami niepełno­
sprawnymi, a więc rodzinami 
czy pracownikami DPS-ów 
(pielęgniarki, terapeuci) i obej­
mowała różnorodną tematykę. 
Szkolenia prowadzili wykła­
dowcy Uniwersytetu Jagielloń­
skiego. Dr Ewa Wilczek-Ru- 
życzka mówiła na temat komu­
nikowania się z osobami z pro­
blemami psychicznymi, o stre­
sie i wypaleniu zawodowym 
u osób pomagającym takim lu­
dziom oraz o specyfice opieki 
nad osobami z zespołem schi­
zofrenicznym. (ETYZA)

W myślenickim PPKS

Strajk, którego nie będzie?
Z początkiem listopada 

w myślenickim PPKS rozpo­
częto akcję protestacyjną. 
- Na ręce wojewody małopol­
skiego Jerzego Adamika zło­
żyliśmy list. Znalazły się 
w nim zarzuty pod adresem 
zarządcy komisarycznego 
przedsiębiorstwa i żądanie 
jego odwołania. W wyznaczo­
nym przez nas terminie nie 
zareagowano na jego treść. 
Postanowiliśmy zaprotesto­
wać. Liczyliśmy, że zdopingu­
je to władze wojewódzkie do 
działań - wspomina Zbi­
gniew Jamka.

Pierwotnie rozważano róż­
ne formy protestu, nawet blo­
kadę zakopianki. Poprzestano 
jednak na oflagowaniu zakła­
du.

Z początkiem mijającego ty­
godnia postanowiono za­
ostrzyć formę protestu, wcho­
dząc jednocześnie w spór 
zbiorowy z dyrektorem (za­
rządcą komisarycznym) PPKS. 
Związkowców nie usatysfak­

Czwarta rodzina
W Grodkowicach zamieszkają repatrianci 

z Kazachstanu

Dwa miesiące w Iraku

Bez wody ani kroku
Rada Gminy Kłaj podjęła 

jednogłośnie uchwałę o zapro­
szeniu do Polski na stałe czte­
roosobowej rodziny rodaków 
z Kazachstanu. O to gorąco za­
apelowała do radnych prze­
wodnicząca Ogólnopolskiego 
Związku Deportowanych do 
Kazachstanu i na Syberię Alek­
sandra Ślusarek - także wice­
przewodnicząca Rady Powiatu 
Wielickiego. Mieszkanie i pra­
cę gwarantuje repatriantom 
dyrektor Zakładu Doświad­
czalnego Hodowli i Aklimaty­
zacji Roślin w Grodkowicach 
Stanisław Placek.

Aleksandra Ślusarek podzię­
kowała za przyjęcie przed dwo­
ma i pół laty pierwszych dwu ro­
dzin z Kazachstanu do Targowi­
ska. Wówczas kupiła dla nich za 
pieniądze darczyńców dom, któ­
ry zgodziły się na ten cel sprze­
dać wieś i gmina. Za serdeczne 
przyjęcie rodaków i okazywaną 
im pomoc podziękowała miesz­
kańcom Targowiska za pośred­
nictwem sołtys wsi. Od roku 
w domu w Targowisku mieszka 
już trzecia rodzina - krewni 
pierwszych przybyszy. Teraz, 
dzięki zgodzie rady, może przy­
jechać czwarta, która jako jedy­
na z ich bliskich jeszcze została 
w Kazachstanie.

Przewodnicząca podkreśliła, 
że zawsze jest rzeczniczką spro­
wadzania do Polski całych ro­
dzin rodaków, gdyż wówczas 
nie muszą przeżywać rozłąki 

Przewodnicząca Ogólnopolskiego Związku Deportowanych do Ka­
zachstanu i na Syberię Aleksandra Ślusarek oraz dyrektor ZDHiAR 
w Grodkowicach Stanisław Placek podczas sesji w Kłaju prosili 
o przyjęcie czteroosobowej rodziny

cjonował bowiem rezultat do­
tychczasowych rozmów z wła­
dzami wojewódzkimi. - Poczu­
liśmy się zlekceważeni. Nie od­
niesiono się do przedstawio­
nych przez nas zarzutów. 
Uznaliśmy więc, że nie pozo- 
staje nam nic innego jak ogło­
sić strajk ostrzegawczy - po­
wiedział Zbigniew Jamka.

W środę i w czwartek 
w PPKS odbyło się strajkowe 
referendum pracowników. 
Wzięło w nim udział 118 
ze 194 zatrudnionych w PPKS. 
Głosując, jednogłośnie uznali, 
że strajk powinien się odbyć. 
Postanowiono zorganizować 
go w poniedziałek 1 grudnia 
od 10 do 12. Niedługo potem 
związkowcy jednak radykal­
nie zmienili swoją decyzję 
i strajk zawiesili. Nie bez po­
wodu.

Wyznaczony przez nich 
termin protestu zbiegł się 
w czasie z wizytą burmistrza 
Macieja Ostrowskiego w Ma­
łopolskim Urzędzie Woje- 

z bliskimi, których pozostawili 
w tym dalekim kraju. Dodała, że 
zgodnie z obowiązującym pra­
wem, jeśli repatriantów zaprasza 
gmina, państwo zwraca jej kosz­
ty remontu poniesione na przy­
gotowanie dla nich mieszkania, 
co nie bytóby możliwe, gdyby 
zaproszenie wystosowała osoba 
prywatna. Dyrektor Placek po­
wiedział radzie, że przed około 
dwoma miesiącami bardzo nie­
śmiało zwrócił się do niego 
z prośbą o pomoc w sprowadze­
niu ostatnich krewnych z Ka­
zachstanu jeden z członków ro­
dziny z Targowiska, którego za­
trudnia dorywczo w ZDHiAR. 
Poznał go jako bardzo sumien­
nego i oddanego pracy w gospo­
darstwie rolnym człowieka. Dy­
rektor dodał, że do opieki przy 
zwierzętach potrzebuje takich 
osób i ma dla nich mieszkanie, 
m.in. ze względu na to, że do 
oporządzenia zwierząt trzeba 
wstawać bardzo wcześnie rano. 
W dodatku repatrianci pracowa­
li niegdyś w jednym z wielkich 
kołchozów, więc znają się na ta­
kiej pracy. Ponieważ dyrektor 
nie wiedział, jak można formal­
nie sprostać tej prośbie, dlatego 
poprosił o pomoc Aleksandrę 
Ślusarek. Po wspólnych rozmo­
wach z wójtem gminy Janem 
Majerzem okazało się, że jest 
możliwe wystosowanie zapro­
szenia w imieniu gminy, a reszta 
zależeć będzie od głosowania 
radnych. Tekst i fot.: (WR) 

wódzkim. W zaplanowanych 
na ten dzień rozmowach - jak 
się okazało - będzie mógł 
uczestniczyć także szef „Soli­
darności” PPKS-u. - Faks 
z zaproszeniem dostałem 27, 
czyli już po rozpoczęciu na­
szych przygotowaniach do 
strajku - przyznał Zbigniew 
Jamka.

Oficjalnie cel spotkania 
w MUW nie jest znany. Nie 
można jednak wykluczyć, że 
właśnie w poniedziałek bur­
mistrz oraz przedstawiciel 
związkowców zostaną poin­
formowani o stanowisku 
władz wojewódzkich dotyczą­
cym ewentualnego uczestnic­
twa gminy w prywatyzacji 
PPKS.

Myślenickie władze gmin­
ne kilkanaście dni temu, na 
prośbę MUW, złożyły doku­
menty potwierdzające taki za­
miar. W dokumentach znala­
zły się m.in. informacje, że 
nadal są zainteresowane ta­
kim scenariuszem prywatyza­

- Chcemy zapraszać na ro­
dzinną ziemię tych, którzy 
wywodzą się stąd. Zapraszać 
do Miechowa osoby, które coś 
znaczą w kraju i za granicą. 
To pierwsze ze spotkań, które 
będą się odbywały cyklicznie 
pod patronatem Młodzieżo­
wej Rady Miasta Miechowa - 
mówi wiceburmistrz Zbi­
gniew Mucha. Pierwszym 
gościem był reporter radiowy 
i telewizyjny red. Andrzej 
Żak.

Otwierający cykl spotkań 
z ciekawymi ludźmi wywo­
dzącymi się z rolniczej Mie- 
chowszczyzny Andrzej Żak 
jest absolwentem Liceum 
Ogólnokształcącego im. T. Ko­
ściuszki z 1981 roku. W roku 
1985 ukończył Wyższą Szkołę 
Oficerską Wojsk Łączności 
w Zegrzu; w wojsku przepra­
cował 18 lat. Nie przeszkadza­
ło mu to jednak w uprawianiu 
drugiej życiowej pasji, jaką był 
i jest dla niego zawód reporte­
ra.

Na antenie radiowej Jedyn­
ki; „Sygnałów dnia” czy po­
pularnego „Lata z Radiem” 
słyszymy go od kilkunastu 
lat. Ostatnio związał się 
z działem programów wojsko­
wych Telewizji Polskiej. Pa­
miętamy jego relacje sprzed 
przystąpienia Polski do NA­
TO, rozmowy i wywiady z do­
wódcami największej armii 
świata, relacje sprzed Grobu 
Nieznanego Żołnierza 11 Li­
stopada czy programy infor­
macyjne z działań naszych 
jednostek w ramach misji po­
kojowych ONZ. Przez dwa 
miesiące - od sierpnia do paź­
dziernika - red. Andrzej Żak 
był korespondentem. Polskie­
go Radia w Iraku.

- Odlecieliśmy do Iraku 
ostatnim transportem ze Świę- 
toszowa. Na pokładzie samolo­
tu był także pluton żołnierzy, 
ale my lecieliśmy samolotem 
w „barwach” cywilnych. Prze­
latywaliśmy nad różnymi kra­
jami, a wiadomo, że nie wszy­
scy nas kochają za udział w tej 
wojnie - mówił Żak, obrazując 
swój dwumiesięczny pobyt 
slajdami.

Jak powiedział, nie broń, 
kamizelki kuloodporne 

cji PPKS, godzi się na niego 
Rada Miasta i popiera zdecy­
dowana większość załogi 
PPKS. - Dopełniliśmy wszel­
kich formalności. Spokojnie 
czekamy na odpowiedź. Strajk 
odbywający się w tym samym 
czasie co rozmowy o prywaty­
zacji PPKS nie byłby dobrym 
rozwiązaniem - stwierdził 
Maciej Ostrowski.

Związkowcy uważają po­
dobnie. Twierdzą, że jeśli wo­
jewódzcy urzędnicy dadzą 
przyzwolenie na uruchomie­
nie procesu prywatyzacyjne­
go z udziałem gminy' to nie­
mal automatycznie problem 
zarządcy PPKS stanie się kwe­
stią drugoplanową.

W tej sytuacji postanowio­
no zamieścić strajk. - Zoba­
czymy, jak potoczą się rozmo­
wy w MUW, a zwłaszcza, ja­
kie będą ich ewentualne kon­
sekwencje. Wtedy zareaguje­
my stosownie do sytuacji - tłu­
maczył Zbigniew Jamka.

Tekst i fot. (TD)

Red. Andrzej Żak na spotkaniu 
w sali konferencyjnej Urzędu 
Gminy i Miasta

i sprzęt były najważniejsze dla 
żołnierzy, korespondentów, 
logistów, dowódców oraz 
wszystkich, którzy tam byli 
i są nadal. Bezcenna pozostaje 
woda, bez niej nie wolno ru­
szyć się nawet kilka kroków 
poza kontener mieszkalny czy 
obóz. Dlatego w plecakach lub 
przy pasach obok broni znaj­
dują plastikowe butelki z wo­
dą. Wymogi medyczno-sani­
tarne muszą być przestrzega­
ne na równi z regulaminem 
bojowym. Od tego zależy 
zdrowie i życie przebywają­
cych tam osób.

- Oczekiwano od nas jak 
najświeższych korespondencji, 
co oczywiście narażało nas na 
różne nieprzewidziane sytu­
acje. Nie mogliśmy się poru­
szać wśród Irakijczyków w ka­
mizelkach kuloodpornych. To 
mogło peszyć naszym rozmów­
ców, wzbudzać nieufność. Ale 
takie paradowanie wśród nie­
przewidywalnych Arabów róż­
nie mogło się skończyć... 
Wszyscy chętnie się fotografo­
wali, jednakże trzeba było ich 
wcześniej o tym uprzedzić, na­
wet- poprosić. Niektórzy chcieli 
na tym zarobić. Nie ma pienię­
dzy, nie ma zdjęcia - opowia­
dał Andrzej Żak.

W trakcie spotkania mło­
dzież mogła obejrzeć m.in. 
identyfikator korespondenta 
wojennego i banknot z wize­
runkiem... Saddama Husajna.

Tekst i fot.: (WOJ)

Skawina, Świątniki

Pensje 
takie same

Tyle samo, ile dotych­
czas, zarabiać będą burmi­
strzowie: Skawiny i Świąt­
nik Górnych.

Na ostatnich sesjach rad 
miejskich, radni uchwalili dla 
nich dodatki specjalne, przy­
sługujące obligatoryjnie m.in. 
wszystkim starostom, burmi­
strzom i wójtom, w wysokości 
od 20 do 40 procent (oblicza­
ne z sumy wynagrodzenia za­
sadniczego i dodatku funkcyj­
nego).

Obaj szefowie gmin doda­
tek ten mieli przyznany na je­
den rok i termin obowiązywa­
nia uchwały minął w tym mie­
siącu. Burmistrzowi Skawiny 
Adamowi Najderowi radni 
uchwalili dodatek, nadal wy­
noszący 1500 zł, co stanowi 
niecałe 24 procent (może 
otrzymywać od 1261 do 2522 
zł). Adam Woźniczka złożył 
wniosek o podniesienie go do 
2 tys. zł, argumentując, że 
burmistrz wiele zdziałał na 
rzecz gminy. Większość rad­
nych uznała jednak, że powi­
nien on zostać zmieniony do­
piero po ocenie realizacji tego­
rocznego budżetu, a więc po 
sesji absolutoryjnej w przy­
szłym roku, dlatego uchwalili 
go na pół roku. Miesięczna 
pensja burmistrza wynosi 
8711 zł brutto (może on mak­
symalnie zarabiać prawie 
11225 zł).

Bez mała tyle samo, 8708 
zł, zarabia burmistrz Świątnik 
Jerzy Leszek Batko. Jednak 
uchwalaniu dodatku podczas 
ostatniej sesji towarzyszyło 
znacznie więcej emocji. Naj­
pierw z programu sesji, na 
wniosek przewodniczącego 
rady Mariana Żyły, wycofany 
został projekt uchwały przy­
znającej burmistrzowi 40 pro­
cent dodatku do końca jego 
kadencji. Potem ten sam wnio­
skodawca zaproponował 
wprowadzenie pod obrady 
projektu uchwały nie określa­
jącego ani wysokości, ani ter­
minu. Okazało się, że po­
przedni projekt, mimo że zo­
stał przegłosowany w komi­
sjach, zawierał braki formalne 
(nie było podpisu wniosko­
dawcy, a jedynie radcy praw­
nego). Wiceprzewodnicząca 
rady Zofia Mardyła uzasadnia­
ła zachowanie dodatku w ta­
kiej samej wysokości (40 pro­
cent z mocą obowiązującą do 
końca kadencji) troską burmi­
strza o promocję gminy i dzia­
łaniami podejmowanymi we 
wszystkich miejscowościach, 
a zwłaszcza Świątnikach. Zda­
niem Stefana Stryszowskiego, 
dodatek jest za wysoki, a radni 
nie znają np. kosztów, jakie 
poniosła gmina z tytułu od­
praw i odszkodowań wypłaca­
nych zwolnionym pracowni­
kom. Uważa on, że te pienią­
dze mogłyby zostać przekaza­
ne radom sołeckim i radzie 
osiedlowej w mieście.

Dr Izabela Lewandow- 
ska-Malec złożyła wniosek, 
aby z ustaleniem dodatku dla 
burmistrza wstrzymać się do 
zakończenia prac Komisji Re­
wizyjnej, analizującej sprawy 
związane z zaleceniami po­
kontrolnymi Regionalnej Izby 
Obrachunkowej (prace KR bę­
dą trwać do końca stycznia 
2004 r.). Jej propozycja nie 
uzyskała większości, podob­
nie jak Waldemara Pawłow­
skiego, który wnioskował, aby 
najpierw nowy projekt uchwa­
ły omówiony został na posie­
dzeniach komisji.

(ETYZA)
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KULTURY (al. Jana Pawła II 
232, tel. 644-02-36 i 644-02-66) 
zaprasza na kursy: języków ob­
cych (angielski, niemiecki, fran­
cuski, włoski, hiszpański, 
szwedzki, rosyjski, hindi; 
wszystkie stopnie zaawansowa­
nia), fotografii czarno-białej, 
wiedzy o filmie, przygotowaw­
czy na filmoznawstwo (UJ), re­
alizacji wideo, gry na instru­
mentach, trening szybkiego 
uczenia się i zapamiętywania, 
trening twórczego myślenia, 
wykłady (m.in. język polski - 
matura i „Uniwersytet maturzy­
stów”. Centrum zaprasza też do: 
Zespołu Pieśni i Tańca „Nowa 
Huta”, Zespołu Góralskiego 
„Hamernik”, Dziecięcego Ze­
społu Góralskiego „Mali Hamer- 
nicy”, Zespołu Baletowego „Ka­
non”, Teatru Tańca „GRUPAbo- 
so”, Amatorskiego Klubu Tańca 
Towarzyskiego „encek”, Teatru 
Muzycznego „Nowa Akade­
mia”, Zespołu Wokalno-Tanecz­
nego „Kleks”, Zespołu Cygań­
skiego „Kałę Jakha”. Ponadto 
NCK prowadzi: Muzyczny Klub 
Przedszkolaka, Klub Kubusia 
Puchatka, Klub Przyjaciół Psy­
chologii, Klub Aktywnego Miło­
śnika Filmu, Krakowski Klub Fo­
tograficzny, szachowo-brydżo- 
wy, Klub „Folklorystyczną 
Śęieżką”, a także pracownie: ce­
ramiki, rysunku i malarstwa, in­
ternetową, modeli latających, 
mechaniczno-lotniową oraz ta­
kie zajęcia rekreacyjne, jak: ta­
niec towarzyski i współczesny, 
disco, funky, break dance, gim­
nastyka i aerobik, hatha yoga, 
tai chi chuan, jiu-jitsu, tenis sto­
łowy.

SZKOŁA BALETOWA 
w Krakowie (ul. Łąkowa 31 - 
budynek SP 114, tel. 411-57-66) 
prowadzi nabór dziewcząt 
i chłopców. Zapisami objęte są 
dzieci od czwartego roku życia 
(do grup przedszkolnych i klas 
młodszych); szkoła kształci też 
młodzież gimnazjalną i licealną 
- w starszych klasach baleto­
wych. Zajęcia odbywają się 
w godzinach popołudniowych. 
Szkoła przygotowuje do zawo­
du tancerza, a także rozwija 
piękną postawę u dzieci i mło­
dzieży. Dodatkowe informacje 
można uzyskać w Internecie: 
www.balet.edu. pl.

DK „PODGÓRZE” (ul. Kra­
sickiego 18, tel. 656-36-70 
i 656-44-41, 656-45-43) prowa­
dzi kursy: języków obcych (an­
gielskiego, niemieckiego i fran­
cuskiego), komputerowe, tańca 
towarzyskiego i nowoczesnego 
oraz gry na instrumentach (pia­
nino, syntezator, gitara, flet, 
skrzypce). Ponadto zaprasza do 
udziału w warsztatach teatral­
nych, plastycznych i literac­
kich; do pracy w klubach: Mło­
dego Modelarza, Szachowym, 
Kolekcjonerów, Miłośników 
Fantasy „Avalon”, Weekendo­
wym Klubie Komputerowym, 
Klubie Dobrej Zabawy „Stono­
ga”, Młodzieżowym Klubie Fi­
latelistycznym, a także w ko­
łach: polonistycznym, matema­
tycznym, tkackim. DK prowa­
dzi także zajęcia umuzykalnia­
jące, Studio Piosenki, studium 
Pisania szkolnych wypraco- 
wań, trening szybkiego czyta­
nia i zapamiętywania, Pogoto­
wie Uczniowskie (przedmioty 
humanistyczne), przedszkole 
estetyczne dla 5-latków oraz 
Porady psychologa i logopedy.

teatr tańca „dzieci 
KRAKOWA” (MDK „Dom Har­
cerza”, ul. Reymonta 18, tel. 
637-59-35) przyjmuje zapisy 
P°n. - pt. w godz. 17 - 20.

MDK IM. KORCZAKA (os. 
Kalinowe 18, tel. 647-15-25 lub 
648-78-73) prowadzi zajęcia: 
Plastyczne, dziennikarskie, 
sportowe (siatkówka, koszy­
kówka, tenis stołowy, gimna­
styka korekcyjna, aerobik), za­

jęcia umuzykalniające „Mały 
Muzyk”, zajęcia dla grup zorga­
nizowanych (wokalne, ryt­
miczne, taneczne) oraz Klub 
Profilaktyczny Harry’ego Potte­
ra. Ponadto MDK przyjmuje za­
pisy m.in. do: zespołu teatral­
nego „Miszmasz”, zespołu mu­
zyki rozrywkowej „FM”, Małej 
Orkiestry Symfonicznej, Kame­
ralnej Orkiestry Smyczkowej, 
zespołu „Kochajmy Funky”, Ze­
społu Wokalno-Tanecznego 
„Wiolinki”, Zespołu Piosenki 
Dziecięcej „Pięciolinia”, Zespo­
łu Pieśni i Tańca „Polonez”, Ze­
społu Tańca Klasycznego „Ara­
beska”, Klubu Tańca Towarzy­
skiego „Korczak” oraz do Klubu 
Twórczości Malucha (plastyka, 
rytmika, zabawy dydaktyczne). 
Filia MDK na os. Szkolnym 5 
(tel. 643-62-70) prowadzi: ję­
zyk angielski, niemiecki, klub 
gitarowy „Desperado”, Klub 
Edukacyjny „Pocemon”, Klub 
Twórczości Malucha, Klub Eu­
ropejski, Młodzieżowy Klub 
„Graffiti” oraz tenis stołowy 
i zajęcia kulturystyczne.

KLUB KYOKUSHIN KARA­
TE (ul. Kremerowska 3, tel. 
634-08-49 lub 634-13-38) pro­
wadzi zapisy dzieci od lat 7 
oraz młodzieży na karate i re­
kreację (zajęcia ogólnorozwo­
jowe) od poniedziałku do piąt­
ku w godz. 8-18. Miejsca tre­
ningów: YMCA (ul. Krowoder­
ska 8) oraz SP nr 4 przy ul. 
Smoleńsk 5/7.

CENTRUM MŁODZIEŻY 
(ul. Krowoderska 17, tel. 
430-00-25, www.cmjor- 
dan.krakow.pl) dysponuje 
jeszcze wolnymi miejscami na 
zajęciach z zakresu: plastyki 
i grafiki komputerowej, gry na 
instrymentach, fotografowania 
i obsługi sprzętu wideo, rze­
miosła artystycznego, informa­
tyki, języka angielskiego, 
a także sportu, turystyki i re­
kreacji: judo, narciarstwo, że­
glarstwo, brydż sportowy, 
wędkarstwo, pływanie z gim­
nastyką lub koszykówką, siat­
kówka, halowa piłka nożna. 
CM zaprasza'też m.in. do: Krę­
gu Miłośników Starego Krako­
wa, Dyskusyjnego Klubu Fil­
mowego „Paradox” oraz na 
warsztaty pn. Młodzieżowa 
Akademia Komunikacji Spo­
łecznej i do redakcji gazety 
„Carpe dietn. Nastoletni punkt 
widzenia”. Na uzdolnionych 
artystycznie czeka: Zespół Pie­
śni i Tańca „Małe Słowianki”, 
Studio Teatralne „Studio T”; na 
młodsze dzieci - Studio Pla­
styczne „Donald” i Klub Inte­
gracyjny „Puchatek”. Ponadto 
w Krakowskim Młodzieżowym 
Towarzystwie Przyjaciół Nauk 
i Sztuk (ul. Basztowa 5, tel. 
429-65-69): 14 sekcji humani­
stycznych i 8 sekcji matema­
tyczno-przyrodniczych (zaję­
cia prowadzą pracownicy na­
ukowo-dydaktyczni UJ i AP).

DOM KULTURY „RUCZAJ” 
(ul. Grota-Roweckiego 11, tel. 
266-09-73) zaprasza na kursy 
języka angielskiego i niemiec­
kiego, zajęcia taneczne, pla­
styczne, origami, lekcje gry na 
instrumentach (pianino, synte­
zator, gitara, flet), warsztaty 
dziennikarskie, ruchowe, a tak­
że na naukę i doskonalenie pły­
wania, tenis stołowe, jogę oraz 
do koła szachowego, Szkoły 
Pamięci i do Akademii Przed­
szkolaka. Zapisy i informacje 
w biurze DK „Ruczaj”, w godz. 
15 - 20.

MIĘDZYSZKOLNY KLUB 
SPORTOWY przy Krakowskim 
Szkolnym Ośrodku Sportowym 
(al. Powstania Warszawskiego 
6, tel. 411-58-66 lub 411-72-20) 
prowadzi nabór dzieci do sek­
cji: badmintona, brydża sporto­
wego, tenisa stołowego, sza­
chów. Informacje o zapisach 
i treningach - telefonicznie 
u trenerów.
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KOPALNIA SOLI WIELICZ­
KA (ul. Daniłowicza 10): TRA­
SA TURYSTYCZNA I - III po­
ziom: Kaplice solne: św. Kingi, 
św. Antoniego, św. Krzyża; Je­
ziora solankowe: E. Barącza, J. 
Piłsudskiego, Weimar; Kolekcja 
solnych rzeźb; EKSPOZYCJA 
MUZEUM ŻUP KRAKOW­
SKICH (III poziom, gł. 135 m): 
Wyst. st.: Archeologia solnic- 
twa, dzieje górnictwa solnego 
w Polsce, dawne maszyny 
i urządz. górnicze, rezerwaty 
górnicze, geologia złóż soli 
w Polsce,' sztuka górnicza i sa­
kralna, makieta XVII-w. Wie­
liczki, ruchomy model zjazdu 
górników na linie; Polskie za­
bytki na liście UNESCO (do 
31.12); codz. 8 - 16, (20% zniżki 
na bilety wstępu); inf. (012) 
278-73-66;

MUZEUM ŻUP KRAKOW­
SKICH - ZAMEK ŻUPNY (ul. 
Zamkowa 8): Wyst. st.: Kom­
pleks Zamku Żupnego i rezer­
wat górniczy; Archeologia mia­
sta Wieliczki i okolic; Kolekcja 
solniczek; Miasto Wieliczka; Sa­
la Gotycka; wyst. czas.: Wisła - 
solny szlak (do 30.11); codz. 9 - 
15, nd., wt. - niecz., inf. (012) 
278-32-66;

ZAMEK KRÓLEWSKI 
W NIEPOŁOMICACH (ul. 
Zamkowa 2): Wyst. czas.: Kró­
lewscy gospodarze Niepołomic; 
Gabinet Włodzimierza Puchal­
skiego - wybitnego fotografika 
przyrody; pn. - pt. (9 - 15), sb. - 
nd. (10 - 15); tel.: (12) 
281-30-11;

JASKINIA WIERZCHOW­
SKA, Wierzchowie k. Krako­
wa: Jaskinia krasowa, na trasie 
zwiedzania ekspozycja form na­
ciekowych, skamieniałości i wy­
kopalisk archeologicznych: co­
dziennie (9 - 16), inf. BUT „Ga­
cek” tel./fax.:012 411-07-21;

ZAMEK KRÓLEWSKI NA 
WAWELU:

KOMNATY KRÓLEWSKIE 
(II p.): wt.- sb. (9.30 - 15), nd. 
(10 - 15, wstęp bezpl.), pn.: 
niecz.; KRÓLEWSKIE APAR­
TAMENTY PRYWATNE (I pię­
tro): Wyst. czas.: Sztuka cen­
niejsza niż złoto; stałe wejście 
o godz. 12 (z j. ang.), 13, 14.10 
(z j. poi.), pozostałe za wcze­
śniejszą rezerw.; wt.- sb. (9.30 - 
15), nd. (10 - 15), pn. niecz.; 
WSCHÓD W ZBIORACH WA­

GALERIA „NAFTA” KTF - 
MUZEUM HISTORII FOTO­
GRAFII IM. W. BOGACKIEGO 
(ul. Lubicz 25): Wystawa foto­
grafii dokumentalno-historycz­
nej pt. „Okupowany Kraków na 
uratowanych fotografiach” (do 
30 listopada). Czynna: codzien­
nie 8 - 20.

GALERIA MIĘDZYNARO­
DOWEGO CENTRUM KULTU­
RY (Rynek Główny 25): „Igor 
Mitoraj - rzeźby i rysunki”. 
Czynna (do 25 stycznia): wt. - 
nd. 10 - 18.

GALERIA KOCIOŁ ARTY­
STYCZNY (ul. Mikołajska 6, 
wejście przez sklep): Stała eks­
pozycja „Artyści Krakowa” (90 
artystów). Wystawa sztuki etiop­
skiej (do 31 stycznia). Wystawa 
portretu Danuty Boguszew- 
skiej-Chlebowskiej (do 15 grud­
nia). Czynna: pn. - pt. 11 - 19, 
sob. 10 - 14.

PIANO NOBILE (Rynek 
Główny 33,1 p.): Wystawa ma­
larstwa Ventzislava Piriankova 
pt. „Śpiew o harmonii świata” 
(do 13 grudnia). Malarstwo, gra­
fika, rzeźba. Czynna: wt. - pt. 11 
- 17, sob. 11 - 14.

GALERIA „RAVEN” (ul. 
Brzozowa 7): Jerzy Szymański 
„Monotypie i projekty scenogra­

WELSKICH: wt.- sb. (9.30 - 
15), nd., pn. niecz.; WAWEL 
ZAGINIONY: pt. (9.30 - 16), śr., 
czw., sb. (9.30 - 15), nd. (10 - 
15, wstęp bezpł.), pn. (9.30 - 15, 
wstęp wolny), wt.. niecz.; 
SKARBIEC I ZBROJOWNIA: 
wt.- sb. (9.30 - 15), nd., pn.: 
niecz.; KATEDRA: wt. - sb. (9 - 
17), nd. (10 - 15); SMOCZA JA­
MA: nieczynna.

KOPIEC KOŚCIUSZKI: co­
dziennie od 9 do zmroku; Wy­
stawa Kościuszkowska: co­
dziennie od 9.30 - 17;

MUZEUM NARODOWE:
GMACH GŁÓWNY (al. 3

Maja 1): Wyst. stała: Galeria 
Rzemiosła Artystycznego; Wy­
stawy czasowe: Memoriae do- 
natorum. Ofiarodawcom w hoł­
dzie Gabinet Numizmatyczny 
Muzeum Narodowego w Krako­
wie (do 31.12); Polska na Pierw­
szej Stronie 1979 - 1989. The 
New York Times, The Washing­
ton Post, The Wall Street Journal 
(do 4.12); Za modą przez wieki. 
Ubiory z kolekcji Muzeum Naro­
dowego w Krakowie (do 31.12) 
(dod. każdy pon. 10 - 15.30); 
Pejzaż i portret. Malarstwo 
z Muzeum Sztuki w Odessie (do 
20.12); wt., czw. (9 - 15.30), śr., 
pt. (11 - 18), sb., nd. (10 - 
15.30); kasa zamykana na pół 
godz. przed końcem zwiedza­
nia, rezerw, grup do 30 osób 
i przewodn. tel.: 29-55-500 
i 29-55-501 (wyst. dostępne dla 
osób niepełnospr.); GALERIA 
SZTUKI POLSKIEJ XIX WIEKU 
W SUKIENNICACH: wt., czw. 
(11-18) śr., pt. (9-15.30), sb. - 
nd. (10 - 15.30), pn. - niecz., ka­
sa zamykana pół godz. przed 
końcem zwiedz., rezerw, grup 
do 30 osób i przew., tel. (012) 
422-11-66 (wstęp wolny w nd.); 
DOM MATEJKI (ul. Floriańska 
41): (niecz. do 1.12); wt., czw. 
(9 - 15.30), śr., pt. (11 - 18), sb., 
nd. (10 - 15.30), pn. - niecz., ka­
sa zamykana pół godz. przed 
końcem zwiedz., rezerw, grup 
do 30 osób i przewód., tel. 
(0-12) 422-59-26; DOM JÓZE­
FA MEHOFFERA (ul. Krupni­
cza 26): Muzeum biograficzne; 
wt., czw. (9 - 15.30), śr., pt. (11 
- 18), sb., nd. (10 - 15.30) pn. - 
niecz., kasa zamykana pół 
godz. przed końcem zwiedz., 
rezerw, grup do 30 osób 
i przew. tel. (012) 421-11-43 

ficzne” (do 4 grudnia). Kolekcja 
własna galerii - malarstwo, grafi­
ka, meble art deco. Czynna: pon. 
-pt. 11 - 18, sb. 11 - 15.

GALERIA AUTORSKA BRO­
NISŁAWA CHROMEGO (park 
Decjusza, ul. Krańcowa 4): Wy­
stawa malarstwa Kingi Chromy. 
Czynna (do 30 listopada): pn. - 
nd. 12 - 20.

GALERIA „ZDERZAK” (ul. 
Floriańska 3): Wystawa foto­
grafii „Fotorealizm” (Sławoj 
Dubiel, Piotr Szymon, Andrzej 
Ślusarczyk, Ireneusz Zjeżdżał- 
ka); do 14 grudnia. Kolekcja ga­
lerii. Czynna: wt. - sob. 12 - 17.

GALERIA KRYPTA U PIJA­
RÓW (ul. Pijarska 2): Wystawa 
malarstwa Tadeusza Boruty 
„Metanoia - nowe obrazy” (do 
13 grudnia). Czynna: wt. - sob. 
13 - 17.

GALERIA „RĘKAWKA” 
(ul. Limanowskiego 13): Wy­
stawa rzeźby Joanny Husar- 
skiej-Chmielarz „Kim jeste­
śmy?”. Czynna (do 29 listopa­
da): pon. - pt. 11 - 18, sb. 11 - 
15.

GALERIA LABIRYNT No 2 
(ul. Józefa 15): Wystawa Ser- 
ge’a Vasilendiuca (do 30 listopa­
da). Czynna: pon. - pt. 11.00 - 
18.30, sob. 10.30 - 14.30.

(wstęp wolny w nd.); CEN­
TRUM SZTUKI I TECHNIKI JA­
POŃSKIEJ MANGGHA (ul. Ko­
nopnickiej 26): Galeria Dawnej 
Sztuki Japońskiej: wyst: Takebe 
Socho - japońskie malarstwo 
tradycji Haiga (do 31.12.); wt. - 
nd. (10 - 18), pn. - niecz., kasa 
zamykana pół godz. przed koń­
cem zwiedz., rezerw, grup do 
30 osób i przewodn., tel.: (012) 
267-37-53 (wyst. dostępne dla 
osób niepełnospr.; wstęp wolny 
w nd. na eksp. st.); MUZEUM 
XX. CZARTORYSKICH (ul. Ja­
na 19): Galeria Sztuki Starożyt­
nej; Pamiątki z dziejów Polski 
od XIV do XVIII w.; Galeria ma­
larstwa zachodnioeuropejskiego; 
Zbrojownia; Pamiątki Puław­
skie; Galeria europejskiego rze­
miosła artystycznego; Pokaz do­
kumentacji konserwatorskiej 
chorągwi carów Szujskich; Arse­
nał Muzeum Czartoryskich 
(ul. Pijarska 8): Wyst. czas.: 
Nowa Biblioteka Aleksandryj­
ska (do 7.12); wt., czw. (9 - 
15.30), śr., pt. (11 - 18) sb., nd. 
(10 - 15.30), pn. - niecz.; kasa 
zamykana pół godz. przed koń­
cem zwiedzania, rezerw, grup 
do 30 osób i przewodn., tel. 
(012) 422-55-66;

MUZEUM ARCHEOLO­
GICZNE (ul. Poselska 3): Wyst. 
st.: Bogowie starożytnego Egip­
tu; Pradzieje i wczesne średnio­
wiecze Małopolski; wyst. czas.: 
Verraria - kolekcja szkła arty­
stycznego Kazimierza Pawlaka 
(do 31.12); pn., wt., śr. (9 - 14), 
czw. (14 - 18), pt. (10 - 14), sb. 
- niecz., nd.: (10-14, wstęp wol­
ny). (kasa zamykana pół godz. 
przed końcem zwiedzania);

MUZEUM HISTORYCZNE - 
KRZYSZTOFORY (Rynek 
Główny 35): Wyst. stała: 
Z dziejów i kultury Krakowa; 
śr., pt., sb., nd. (9 - 15.30), czw. 
(11 - 18), pon., wt. niecz.; KA­
MIENICA HIPPOLITÓW (pl. 
Mariacki 3 - I piętro): wyst. 
st.: Mieszczański Dom; czas.: 
Meble - rysunki inwentaryza­
cyjne studentów Wydziału Ar­
chitektury Wnętrz krakowskiej 
ASP (galeria w piwnicy); śr.- 
nd. (9 - 15.30), czw. (11 - 18); 
CELESTAT (ul. Lubicz 16): śr. 
-nd. (9- 15.30), czw. (11 - 18); 
DOM POD KRZYŻEM (ul. 
Szpitalna 21): Twarze Teatru 
Telewizji Kraków w fotogra­

GALERIA DK „PODGÓRZE” 
(ul. Krasickiego 18): Wystawa 
„Poplenerowe wspomnienia - la­
to 2003. Przegląd dorobku 
członków Stowarzyszenia Pla­
styków Nieprofesjonalnych Zie­
mi Krakowskiej”. Czynna (do 6 
grudnia): pon. - pt. 9 - 19, sob. 
10-13.

GALERIA „ROZMAITOŚCI” 
(DK „Podgórze”, ul. Krasickie­
go 18/20): Wystawa „Nasza ar­
tyleria”. Czynna (do 20 grudnia):, 
pon. - pt. 9 - 19, sb. 10 - 13.

FOTO-GALERIA (NCK, al. 
Jana Pawła II232): Wystawa Je­
rzego Mąkowskiego „Znak” (do 
30 listopada). Czynna: pn. - sob. 
9-20.

GALERIA „SIENNA 5” (ul. 
Sienna 5): Wystawa malarstwa 
Marii Leśniak „Jesienna opo­
wieść”. Czynna (do 3 grudnia): 
wt. - pt. 12 - 18, sob. 11 - 15.

GALERIA CENTRUM (NCK, 
al. Jana Pawła II 232): Wystawa 
fotograficzna Agnieszki Szatkow- 
skiej-Malak i Daniela Malaka 
„Senegal na gorąco” (do 21 grud­
nia). Wystawa malarstwa Marci­
na Kowalika (do 30 listopada; bu­
dynek A, parter). Czynna: pon. - 
pt. 8 - 20, sob. - niedz. 10 - 18.

GALERIA HOTELU LOGOS 
(ul. J. Szujskiego 5): Wystawa 

mach J. Drużkowskiego (do 
31.12); czw.-nd. (9 - 15.30), śr. 
(11 - 18); DOM ŚLĄSKI (ul. Po­
morska 2): Kraków w latach 
1939 - 1956; Cele gestapo w Kra­
kowie: pon. - pt., (9 - 15.30), 
czw. (11-18); STARA BOŻNI­
CA (ul. Szeroka 24): wyst. st.: 
Z dziejów i kultury Żydów; pon. 
(10 - 14), śr. - nd. (9 - 15.30), 
pt. (10 - 17), wt. - niecz.; 
ZWIERZYNIECKI SALON AR­
TYSTYCZNY (ul. Królowej Ja­
dwigi 41): Wyst. st.: Mieszka­
nie na Zwierzyńcu w pocz. XX 
w.; Wyst. czas.: Zaczarowany 
Kraków - wystawa malarstwa 
artystów krakowskich; czw. 
- nd. (9 - 15), śr. (11 - 18) wstęp 
wolny; MUZEUM PAMIĘCI 
NARODOWEJ „Apteka Pod 
Orłem” (pl. Boh. Getta 18): pn. 
- pt. (9-16), sb. (9-14), WIEŻA 
RATUSZOWA (Rynek Głów­
ny): niecz.; BARBAKAN: 
niecz.;

MUZEUM ETNOGRAFICZ­
NE (pl. Wolnica 1): Wyst. st.: 
Polska kultura ludowa; czas.: 
Zofia i Roman Reinfussowie. Ży­
cie, praca i dzieło (do 10.01); 
(ul. Krakowska 46): czas.: Strój 
krakowski między prawdą a wy­
obrażeniem (do 30.03); pn. (10 
- 18), śr. - pt. (10 - 15), sb., nd. 
(10 - 14), wt. - niecz.;

MUZEUM HISTORII FOTO­
GRAFII (ul. Józefitów 16): śr. - 
pt. (11 - 18) sb. - nd. (10 - 
15.30), pon. i wt. niecz.;

MUZEUM ARMII KRAJO­
WEJ (ul. Bosacka 13; tel. 
430-33-63): Wyst. st.: Historia 
Armii Krajowej; wyst. czas.: Pa­
miątki powstań narodowych - 
z kolekcji M. Barbacha; Bagnety 
polskie 1918-1939 - z kolekcji Z. 
Lewickiego; Obszar Lwowski 
ZWZ-AK; wt. - pt. (11 - 17), sb. 
- pon. grupy po telef. uzgodnie­
niu, tel. 430-33-63;

PAŁAC SZTUKI (pl. Szcze­
pański 4): codz. (8.15 - 18) 
wstęp wolny dla członków 
TPSP i ich najbliższych, studen­
tów ASP, Historii Sztuki UJ, 
Wydz. Piast. AP, dla uczniów 
LSP w Krakowie, dla osób nie- 
pełnospraw wraz z opiekunami 
oraz dla seniorów z wnukami 
codziennie;

MUZEUM LOTNICTWA 
POLSKIEGO (al. Jana Pawła II 
39): wt. - pt. (9 - 17), sb. (10 - 
15), niedz. (10 - 16), pon. niecz.

malarstwa Michała Bacy (do 30 
grudnia). Czynna: codziennie 9 
- 18.

GALERIA „HELENA” (ul. 
Smoleńsk 22): Wystawa ikon 
Zofii Garbaczewskiej-Pawlikow- 
skiej (do 20 grudnia). Czynna: 
pon. - pt. 10 - 18.

AUTORSKA GALERIA MA­
LARSKA ANDRZEJA WILKA. 
Czynna po wcześniejszym 
uzgodnieniu telefonicznym 
(tel. 0-504-107-554).

GALERIA ZPAP SUKIEN­
NICE (Rynek Główny). Czyn­
na: wt. - pt. 12 - 18, sob., 
niedz. 14 - 17.

GALERIA „ATTYKA” (ul. 
Floriańska 36, I p.): Malar­
stwo. Czynna: pon. - pt. 11 - 19, 
sb. 11 - 15.

GALERIA „HOTEL FRANCU­
SKI” (ul. Pijarska 13), wejście 
od ul. św. Jana): Obrazy Krako­
wa, pejzaże Małopolski. Czynna: 
pon. - sb. 12 - 23, nd. 16 - 23.

SPACE GALLERY (ul. Flo­
riańska 13, I p.): Sztuka dawna 
i współczesna - malarstwo, rzeź­
ba, grafika - od przełomu XIX 
i XX wieku do dzisiaj (m.in.: T. 
Makowski, O. Boznańska, V. 
Hofman, J. Nowosielski, E. 
Dwurnik). Czynna: pn. - pt. 10 - 
18.30, sob. 10 - 15.

http://www.balet.edu
http://www.cmjor-dan.krakow.pl
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Ul.Grodzka 26, niedziele 
i święta 10 - 17, tel.: 432-07-60; 
Rynek Kleparski 14, niedziela 
9 - 14, tel.: 430-04-10; ul. Dłu­
ga 88, tel. 633-42-90, sobota, 
niedziela, święta 8 - 23; ul. 
Rusznikarska 14a, sobota 8 - 
18, niedziela 9 - 15, tel. 
632-66-50; ul. Dobrego Paste­
rza 67, sobota 8 - 18, niedziela 
9 - 15, tel. 412-38-88; ul. Duna­
jewskiego 2, codziennie 8 - 21, 
tel. 422-65-04; ul. Mogilska 
21, codziennie 8 - 22, tel.: 
411-01-26; ul. Szpitalna 38,

Sobota
CHIRURGII OGÓLNEJ - Prądnicka 35 (III Klinika Chirurgii CM 

UJ), CHIRURGII URAZOWEJ - Wrocławska 1-3 (Wojskowy Szpi­
tal Kliniczny), OKULISTYCZNY - Witkowice (Wojewódzki Szpital 
Okulistyczny), LARYNGOLOGICZNY - os. Młodości 10 (Szpital 
im. S. Żeromskiego), UROLOGICZNY - Prądnicka 35 (Szpital im. 
G. Narutowicza), CHIRURGII DZIECIĘCEJ - Prokocim (Dziecięcy 
Szpital Kliniczny CM UJ), os. Na Skarpie 66 (Szpital im. S. Żerom­
skiego), MIECHÓW - Szpitalna 3, MYŚLENICE - Szpitalna 2, 
PROSZOWICE - Kopernika 2.

Niedziela
CHIRURGII OGÓLNEJ, CHIRURGII URAZOWEJ, UROLO­

GICZNY - os. Złota Jesień 1 (Szpital im. L. Rydygiera), OKULI­
STYCZNY - Witkowice (Wojewódzki Szpital Okulistyczny), LA­
RYNGOLOGICZNY - Śniadeckich 2 (Klinika Otolaryngologii CM 
UJ), CHIRURGII DZIECIĘCEJ - Prokocim (Dziecięcy Szpital Kli­
niczny CM UJ), os. Na Skarpie 66 (Szpital im. S. Żeromskiego), 
MIECHÓW - Szpitalna 3, MYŚLENICE - Szpitalna 2, PROSZOWI­
CE - Kopernika 2.

Św. Łazarza 14: tel. 999 - 
wezwania do wypadków, za­
chorowań i przewozy, całodo­
bowa pomoc - Szpitalny Od­
dział Ratunkowy: tel. 
424-42-19; Centrala: tel. 
424-42-00; Lotnisko Balice: 
Alarmowy: tel. 285-59-99, Li­
nia zwykła: 285-50-89; Rynek 
Podgórski: tel. 656-59-99; No­
wa Huta: tel. 644-49-99; Ska­
wina: tel. 999, 276-14-44; Wie­
liczka: tel. 278-12-89, Alarmo­
wy: tel. 999; Miechów: Szpital 
św. Anny - Pogotowie Ratunko­
we, ul. Szpitalna 3, tel. 999 lub 
(041) 382-03-39; Myślenice: 
tel. 999; Jerzmanowice: tel. 
389-50-99 (alarmowy), 
389-50-48; Niepołomice: tel. 
281-19-99; Skała: tel. 
389-19-99; Krzeszowice: tel.

Ul. Lubicz, ul. Basztowa: 
codziennie 6-22 (oprócz 
pierwszego dnia Bożego Naro­
dzenia i Wielkanocy); ul. Pod­
wale (przystanek MPK, na­
przeciwko księgarni Domu 
Handlowego Elephant): co­
dziennie 8 - 20; tylko bilety: 
jednorazowe, czasowe, grupo­
we, tygodniowe, jednodniowe.

PUNKTY SPRZEDAŻY 
KOMPUTEROWEJ

Os. Krowodrza Górka (pę­
tla tramwajowa): pon. - pt. 7 - 
19.

Ul. św. Wawrzyńca 13: pon.
- pt. 7 - 19.

tel.: 422-65-43, 8 - 24, niedzie­
la 10 - 16.

CAŁODOBOWE: ul. Krowo­
derska 31, tel.: 430-00-35; ul. 
Galla 26, tel.: 636-73-65; ul. 
Kalwaryjska 94, tel.: 
656-18-50; ul. Kapelanka 56 
TESCO, tel. 296-42-39; os. 
Centrum A bl. 3, tel.: 
644-17-36. 

*

MIECHÓW, ul. Racławicka 
1 (po godz. 20); WIELICZKA, 
ul. Powstania Warszawskiego 
12.

999; Proszowice: tel. 999, Za­
chorowania i przewozy: tel. 
386-21-35.

***

PRZEWÓZ CHORYCH - 
TRANS-MED, tel. 636-52-55, 
0605-997-997.

POGOTOWIE STOMATO­
LOGICZNE - całodobowo, ul. 
Augustiańska 13, 292-33-00.

POGOTOWIE STOMATO­
LOGICZNE - Mogilska 121, tel. 
413-04-66.

POGOTOWIE STOMATO­
LOGICZNE - całodobowo, ul. 
Zacisze 6, tel. 422-22-66.

POGOTOWIE WETERYNA­
RYJNE - wyjazdy całodobowe, 
655-55-33.

Ul. Kalwaryjska 32: pon. - 
pt. 7 - 19.

Borek Fałęcki (pętla tram­
wajowa): pon., śr., pt. 7 - 16, 
wt., czw. 11 - 19.

Ul. Polonijna 1: pon. - pt. 
7- 19.

Ul. Mogilska 15a: pon. - pt. 
7- 19.

UL Podwale 3/5: pon. - pt. 
7 - 19, pierwsza i ostatnia sobo­
ta miesiąca 7-14.

Mistrzejowice (pętla auto­
busowa) : pon. - pt. 7 - 19

Centrum D bl. 7: pon. - pt. 
7- 19.

Sobota

Radio Alfa 102,40 FM
7.15, 7.45, 8.15, 8.45, 14.15, 

14.45, 15.15, 15.45, 16.15, 
16.45 Informacje drogowe 6.00 
- 20.00 Serwisy BBC

8.00 - 10.00 Czy mnie jesz­
cze pamiętasz? 10.00 - 12.00 
Poranek czytelnika 12.00 - 
13.00 Przewodnik kulturalny 
13.00 - 18.00 To tylko weekend 
18.00 - 20.00 Piosenki na ży­
czenie 20.00 - 3.00 Dyskoteka 
Energy 2000 na żywo 3.00 - 
8.00 Muzyka non stop.

Radio Kraków
Radio Kraków na antenie 

101,6 FM; Zakopane - Podhale 
100,0 MHz; Nowy Sącz 90,00 
MHz; Krynica 102,1 MHz, 
Rabka 87,6 MHz, Tarnów 101 
MHz

Wiadomości co godzinę od 
6.00 do 24.00. Skrót wiadomo­
ści 6.30, 7.30. Zaproszenia 
kulturalne: 6.30, 7.30. Wiado­
mości sportowe 8.05, 20.05. 
Auto-serwisy 6.15, 6.45, 7.15, 
7.45, 8.15, 8.45

6.05 - 9.00 Chwytaj dzień 
9.05 - 17.00 „To ja, Twoja sobo­
ta” 9.00 - 13.00 prow. Agniesz­
ka Barańska, od 13.00 - 17.00 
prów. Mariusz Bartkowicz, 
w tym: 9.05 Aktualności i za­
proszenia kulturalne 10.05 Fil- 
mowciąg - magazyn Joanny Bu­
kowskiej i Agaty Jałyńskiej 
11.05 Kantorek zamian - Kry­
styna Święcicka-Wójcik 11.45 
Z radiowej biblioteki: Jan Grze­
gorczyk „Adieu” - czyta Artur 
Żmijewski (ode. 24) 13.15 Czte­
ry łapy - Paweł Sołtysik 14.10 
To lubię - program Justyny No­
wickiej 15.05 Albumy muzycz­
ne 16.15 Na wschód od zachodu 
- aud. Anny Łoś 16.45 Kermesz 
- program ukraińsko-łemkow- 
ski 17.05 - 18.00 Program mu­
zyczny - Jerzy Skarżyński 
18.05 - 19.00 Globtroter - pro­
gram Marka Tomalika i Jacka 
Torbicz 19.05 - 20.00 Radio 
Muzyka Sport 20.05 Songi, blu­
esy i ballady - Antoni Krupa 
21.05 Koncert 22.00 - 22.30 
BBC 22.30 - 23.00 To lubię - 
program Justyny Nowickiej 
(powt.) 23.05 Z radiowej biblio­
teki: Jan Grzegorczyk „Adieu” - 
czyta Artur Żmijewski (ode. 24, 
powt.) 23.15 - 1.00 Nocny szlak 
RK - Piotr Chronowski 1.30 Re­
portaż (powt.) 2.00 Na wschód 
od zachodu - Anna Łoś (powt.) 
3.00 Kermesz - program ukraiń- 
sko-łemkowski (powt.) 4.00 
Którędy do Unii (powt.).

AUSTRII
DZIAŁ KULTURY 
ul. Krupnicza 42 
tel.: 421-99-00
DZIAŁ WIZOWY 
ul. Cybulskiego 9 
tel.: 421-97-66

NIEMIEC
ul. Stolarska 7
tel.: 424-30-00, 424-30-39

Instytut Goethego
Rynek Główny 20 
tel.: 422-69-02

FRANCJI
ul..Stolarska 15 
tel.: 422-18-64

Delikatesy „OCZKO”, ul. Stradom 21, tel. 421-71-41, ul. Pod­
wale 6, 431-14-66.

A & C „Delikatesy”, całodobowo, ul. Starowiślna 1, tel. 
422-28-29.

Radio Plus 106,10 FM
Informacje: 7.55 - 19.55 (co 

godzinę) Prognoza pogody: 
8.41 - 17.41 (co godzinę)

8.00 - 16.00 Łagodne prze­
boje 16.00 - 19.00 Sobota pra­
cująca w Radiu Plus - Marcin 
Wilk i Jacek Bańka 19.00 - 8.00 
Noc łagodnie nastrojona.

Radio Region 96,7 FM
Prognoza pogody od 8.00 - 

17.00 (co godzinę) Pop news 
9.50, 11.50 Informacje sporto­
we 8.50, 10.50.

8.00 - 12.00 Dzień dobry 
Kraków - Grzegorz Cichy 13.00 
- 17.00 Sobotni relaks - Bartek 
Grzywacz 20.00 - 24.00 Epsi- 
lon Party w Radiu Region - An­
drzej Gromala.

Radio Wanda 92,50 MHz
8.00 - 12.00 Program po­

ranny, w tym: prognoza pogo­
dy 12.35, 13.35, 14.35, 15.35 
12.00 - 15.00 Program popołu­
dniowy, w tym: prognoza po­
gody 12.35, 13.35, 14.35, 15.35 
17.00 - 22.00 Program wie­
czorny, w tym: prognoza pogo­
dy 17.35, 18.35, 19.35, 20.35, 
21.35 22.00 - 8.00 Program 
nocny (muzyka non stop).

Radio Wawa 107,00 FM
Wiadomości od 6.00 do 

18.00 co godzinę Serwis spor­
towy co godzinę w wiadomo­
ściach Przegląd prasy - 7.11, 
8.11 Przegląd prasy dla kobiet 
-8.50.

9.30 Motoflaśh - magazyn 
motoryzacyjny 10.30 Rozmowy 
z oldbojem - spotkanie z Boh­
danem Tomaszewskim 13.00 - 
16.00 Trzy po trzy - wywiady, 
goście Radia Wawa 18.10,18.35 
Klaps - nowości w kinach 20.05 
Radioaktywna wojna na czere­
śnie - sobotni show Radia Wa­
wa.-

Niedziela

Radio Alfa 102,40 FM
6.00 - 20.00 Serwisy BBC
8.00 - 10.00 Czy mnie 

jeszcze pamiętasz? 10.00 - 
11.00 Alfolandia - zapraszają 
Jadwiga i Maciej Mączyńscy 
11.00 - 19.00 To tylko weekend 
19.00 - 21.00 Każdy rodzi się 
poetą - zaprasza Ryszard 
Rodzik 21.00 - 6.00 Muzyka 
non stop.

Radio Kraków
Radio Kraków na antenie 

101,6 FM; Zakopane - Podhale 
100,0 MHz; Nowy Sącz 90,00

Instytut Francuski w Krakowie 
tel.: 424-53-50, 424-53-20, 424- 
53-70

ROSJI
ul. Biskupia 7 
tel.: 422-26-47
STANÓW ZJEDNOCZONYCH

ul. Stolarska 9 
tel.: 429-66-55

UKRAINY
ul. Krakowska 41
tel.: 429-60-66, fax: 429-29-36

WĘGIER
ul. św. Marka 7/9
tel.: 422-56-79, 422-56-57, fax: 
422-47-84

MHz; Krynica 102,1 MHz, 
Rabka 87,6 MHz, Tarnów 101 
MHz

Wiadomości co godzinę od 
6.00 do 24.00. Zaproszenia 
kulturalne: 6.30, 7.30.
Wiadomości sportowe 8.05, 
20.05. Autoserwis: 6.15, 6.45, 
7.15, 7.45, 8.15, 8.45, 14.45, 
15.15, 15.45, 16.15, 16.45, 
17.15, 17.45, 18.15,18.45,19.15, 
19.45, 20.15.

6.05 - 8.00 Pejzaże regional­
ne - zaprasza Jan Stępień 8.10 - 
18.00 Kocham Radio 8.10 - 
13.00 prow. Wojciech Cegielski 
13.00 - 18.00 prow. Kinga Bu­
rzyńska i Marceli Kwaśniewski, 
w tym: 8.20 Gimnastyka dla le­
niwych - Joanna Bukowska 
9.15 „Książka na szóstkę” - aud. 
Barbary Gawryluk 9.45 Wspo­
mnienie o Zofii Rysiównie - 
z Nowego Sącza Monika Zagór­
ska 10.05 Globtroter - program 
Marka Tomalika i Jacka Torbi- 
cza 11.45 Z radiowej biblioteki: 
Jan Grzegorczyk „Adieu” - czy­
ta Artur Żmijewski (ode. 25) 
12.10 Dzieciaki - prow. Brian 
Scott 13.25 „Jesienna szkoła ab­
surdu” - Joanna Bukowska, An­
toni Krupa 14.05 „Wróbelek” 
konkurs na najwierniejszego 
słuchacza 15.05 „Biblioteka pol­
skiej piosenki” - Agnieszka Ba­
rańska i Waldemar Domański 
16.20 Rozmowy o modzie Jo­
lanty Hofer i Joanny Schoen 
17.15 „Azyl” - reportaż Doroty 
Juchnowskiej 18.05 - 20.00 Ra­
dio Muzyka Sport 20.05 - 22.00 
Lista niezapomnianych przebo­
jów - Jerzy Skarżyński 22.00 
BBC 22.30 - 23.00 Zaczarowa­
ny Kraków - aud. Katarzyny 
Pelc 23.05 Z radiowej biblioteki: 
Jan Grzegorczyk „Adieu” - czy­
ta Artur Żmijewski (ode. 25, 
powt.) 23.15 - 1.00 Nocny szlak 
- prow. Jerzy Skarżyński 1.30 
„Azyl” - reportaż Doroty Juch­
nowskiej (powt.) 2.00 „Zaczaro­

Sobota
TEATR im. J. SŁOWACKIE­

GO - DUŻA SCENA (pl. św. Du­
cha 1) - 19: „Kaligula”.

TEATR im. J. SŁOWACKIE­
GO - MINIATURA (pl. św. Du­
cha 1) - 19: „Merylin Mongoł”.

STARY - DUŻA SCENA (ul. 
Jagiellońska 1) - 19.15: „Damy 
i huzary”.

STARY - SCENA KAMERAL­
NA (ul. Starowiślna 21) - 18: 
„Kalkwerk”.

STARY - NOWA SCENA (ul. 
Jagiellońska 1) - 19.30: „Opera 
mleczana”.

BAGATELA (ul. Karmelicka 
6) - 19.15: „Rewizor”.

LUDOWY (os. Teatralne 34)
-18: „Prywatna klinika”.

SCENA POD RATUSZEM 
(Rynek Główny 1) - 17: „Sex, 
prochy, rock&roll”.

GROTESKA (ul. Skarbowa 
1) - 19: „Koniec świata” K. I. Gał­
czyński (Lalki dla dorosłych).

SCENA STU (al. Krasińskie­
go 16) - 19: „Monologi waginy”.

TEATR KTO (ul. Gzymsi- 
ków 8) - 19: „Sprzedam dom, 
w którym już nie mogę miesz­
kać”.

PWST Scena St. Wyspiań­
skiego (ul. Straszewskiego 22) 
- 12: Dni Henryka Mikołaja Gó­
reckiego - koncert Kwartetu Ślą­
skiego.

STYGMATOR (Ogród Bota­
niczny UJ, ul. Kopernika 27) - 
18: Jesień w ogrodzie - poezja 
i muzyka w ogrodzie.

Filharmonia
Godz. 18.00 - jubileusz H.M. 

Góreckiego w Krakowie: orkie­
stra i chór Filharmonii Krakow­
skiej, Tomasz Bugaj - dyrygent, 

wany Kraków” - aud. Katarzyny 
Pelc (powt.).

Radio Pius 106,10 FM
Informacje: 7.55 - 19.55 (co 

godzinę)
8.00 - 19.00 Łagodne prze­

boje: aktualne wiadomości, 
prognoza pogody, przegląd pra­
sy i duża dawka dobrej muzyki 
19.00 - 20.00 Z życia Kościoła - 
najważniejsze wydarzenia z ży­
cia archidiecezji krakowskiej 
20.00 - 6.00 Noc łagodnie na­
strojona.

Radio Region 96,7 FM
Prognoza pogody od 8.00 - 

19.00 (co godzinę) Pop news 
9.50,11.50 Informacje sportowe 
8.50, 10.50

8.00 - 12.00 Dzień dobry 
Kraków - Jarek Tworek 13.00 - 
17.00 Niedzielny relaks - Ania 
Wejman/Maciek Patrzałek.

Radio Wanda 92,50 MHz
8.00 - 12.00 Program po­

ranny, w tym: prognoza pogo­
dy 12.35, 13.35, 14.35, 15.35 
12.00 - 15.00 Program popołu­
dniowy, w tym: prognoza po­
gody 12.35, 13.35, 14.35, 15.35 
17.00 - 22.00 Program wie­
czorny, w tym: prognoza pogo­
dy 17.35, 18.35, 19.35, 20.35, 
21.35 22.00 - 8.00 Program 
nocny (muzyka non stop).

Radio Wawa 107,00 FM
Wiadomości od 6.00 do 

22.00 co godzinę Serwis spor­
towy co godzinę w wiadomo­
ściach.

11.10 Motoflash - magazyn 
motoryzacyjny 11.46 Przegląd 
tygodników polskich - powt. 
z piątku 20.10, 20.30, 20.45 Se­
kretny dziennik mola książ­
kowego - audycja o nowych 
książkach 18.30 Motoflash - 
magazyn motoryzacyjny 22.10 
Rockowa trzynastka.

Joanna Woś - sopran, Andrzej 
Białko - organy.

Niedziela
TEATR im. J. SŁOWACKIE­

GO - MINIATURA (pl. św. Du­
cha 1) - 19: „Merylin Mongoł”.

STARY - SCENA KAME­
RALNA (ul. Starowiślna 21) - 
18: „Kalkwerk”.

STARY - NOWA SCENA (ul. 
Jagiellońska 1) - 19.30: „Opera 
mleczana”.

BAGATELA (ul. Karmelic­
ka 6) - 19.15: „Rewizor”.

LUDOWY (os. Teatralne 34)
- 18: „Prywatna klinika”.

SCENA POD RATUSZEM 
(Rynek Główny 1) - 17: „Sex, 
prochy, rock&roll”.

GROTESKA (ul. Skarbowa 
2) - 11: „Rudy Dżil i jego pies”.

SCENA OF GROTESKA (ul. 
Skarbowa 1) - 19: Dno „kabaret 
DNO program NOWSZY”.

SCENA STU (al. Krasińskie­
go 16) - 19: „Szurum-burum”.

TEATR KTO (ul. Gzymsi- 
ków 8) - 19: „Sprzedam dom, 
w którym już nie mogę miesz­
kać”.

PWST Scena St. Wyspiań­
skiego (ul. Straszewskiego 22) 
- 16: Koncert - Trio fortepiano­
we Lerchenmusik op. 53 i pie­
śni. .

PODGÓRSKI TEATR LALKI 
I AKTORA „PARAWAN” (Kino 
Wrzos, ul. Zamoyskiego 50) - 
12: „O pięknej mieszczce i królu 
Kraku”.

Filharmonia
Godz. 18.00 - „Andrzejki” 

w Filharmonii Krakowskiej, Ze­
spół „Kroke” z gościnnym udzia­
łem Grzegorza Tumana.
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Multikino (ui. Dobrego 
Pasterza 128, dolby digital, 
klimatyzacja, parking, udo­
godnienia dla niepełnospraw­
nych, informacja i rezerwa­
cja: tel. 617-63-99): „Bad Boys 
II” - 11.15, „Gdzie jest Nemo” - 
9,10, 11.30, 12.30, 14, 15, 16.30, 
17.30, 19, 20, „Good bye, 
Lenin!” - 10.05, 12.40, 15.15, 
20.15, „Kill Bill” - 15.40, 20.45, 
„Małolaty u taty” - 10.30, 
„Matrix. Rewolucje” - 9.10, 
12.20, 14.10, 15.10, 17.05, 19.45, 
20.10, 20.50, „Niebezpieczny 
umysł” - 12.45, 15.30, 17.35, 
20.20, 22.50, „Obcy - 8 pasażer 
Nostromo” - 12.10, 18.15, 22.15, 
„Pan i władca: Na krańcu świa­
ta” (premiera) - 11, 14.05, 17, 
19.55, 22.45, „Pogoda na jutro” 
- 21.35, „Rzeka tajemnic” - 
21.20, „Sindbad: Legenda sied­
miu mórz” - 9.30, „Snowboar- 
der” (premiera) - 17.50, „Stara 
baśń. Kiedy słońce było bo­
giem” - 11.45, „To właśnie mi­
łość”-9.05, 11.55, 14.45, 17.45, 
20.30, „Tożsamość” - 12.05, 
18.10, „Tristan i Izolda” - 9.15, 
„Underworld” - 14.20, 17.15, 
20.05, 22.40.

APOLLO (ul. św. Tomasza 
lla) (stereo, ekran perełkowy, 
rezerwacja teł.: 421-89-50): 
„Kill Bill” (125’, 18 1.) - 15, 
„Snowboarder” (fr./szwaj., 12 
1.) - 17, „Niebezpieczny umysł” 
(USA/kan./niem., 12 1.) - 19, 
„Nienasycenie” - 21;

APOLLO FILM: KIJÓW 
(dolby digital sourround EX, 
klimatyzacja, kawiarnia, par­
king, tek: 422-30-93): „Gdzie 
jest Nemo” (USA, b.o..dub­
bing) - 10.30, 12.30, 14.30, 
16.30, „Matrix. Rewolucje” 
(USA, 15 1.) - 18.30, 21;

APOLLO FILM: MIKRO (ul. 
Lea 5) (dolby stereo A, tel.: 
634-28-97): „Piraci z Kara­
ibów” (USA, 2003) - 15, „Prze­
miany” (poi., 2003) - 17.30, „In­
wazja barbarzyńców” (kan./fr., 
15 1.) - 18.45, „Dogville” 
(dun./szw./norw., 15 1.) - 20.30;

ARS ANEKS SZTUKI (ul. św. 
Jana 6) (dolby stereo SR, ekran 
perełkowy, fotele klubowe, kli­
matyzacja, informacja i rezer­
wacja: 421-41-99): „Zmruż 
oczy” (poi., 121.) - 11.45, „Rzeka 
tajemnic” (USA) - 13.30, „Ma­
ta. Rewolucje” (USA, 121.) - 16, 
„Dogville” (dun./szw./norw., 15 
!■) - 18.30, „Warszawa” (poi.) - 
21, „Good bye, Lenin!” (niem.) - 
22.55;

ARS KINIARNIA 1 (ul. św. 
Jana 6) (dolby digital, klima­
tyzacja, nowa sala klubowa, 
stoliki, bar): „Good bye, Le­
nin!” (niem.) - 13.45, „Siostry 
magdalenki” (ang./irl., 18 1.) - 
16, 18.15, 22.30, „Zmruż oczy” 
(poi., 12 1.) - 20.30;

ARS REDUTA (ul. św. Jana 
6) (dolby digital, ekran perełko­
wy, fotele lotnicze, foteliki dzie­
cięce Booster Buddy): „Niebez­
pieczny umysł” (USA/kan./ 
niem., 121.) - 12.30,14.40, „Good 
bye, Lenin!” (niem.) - 16.45, 
18.55, „Niewidoczni” (ang., 15 1.) 
'21.05,23.05;

ARS SZTUKA (ul. św. Jana 
6) (dolby digital surround EX, 
ekran perełkowy, klimatyza­
cja): „Niewidoczni” (ang., 15 1.) 
' 13.05, 15, 19, „Niebezpieczny 
umysł” (USA/kan./niem., 12 1.) 
' 16.55, 20.55, 23;

ATLANTIC (ul. Stradom- 
ska 15) (dolby stereo SR, ka­
wiarnia): nieczynne;

CINEMA CITY KRAKÓW 
PLAŻA (al. Pokoju 44, dolby di­
gital, dolby digital sourround 
EX, klimatyzacja, parking, udo­
godnienia dla niepełnospraw­
nych, tel.: 290-90-90, www.ci- 
nema-city.pl): „Underworld” 

(premiera) - 17.15, 19.45, 22.15, 
„Pan i władca” (premiera) - 10.15, 
13, 15.45, 18.30, 21.15, „Nigdzie 
w Afryce” (premiera) - 12.15, 
15.15, 18, 20.45, „Gdzie jest Ne­
mo” - 10.15, 11.15, 12.30, 13.45, 
14.45, 16, 17, 18.15, 19.15 
(dubing), 18.45, 21 (napisy), 
„Niebezpieczny umysł” - 16.45, 
19, 21.30, „Małolaty u taty” - 10, 
12, „Sindbad” - 11, „Mata. Rewo­
lucje” - 12, 14.30, 17, 19.30, 22, 
„Piraci z Karaibów” - 11.30,14.15, 
„Okrucieństwo nie do przyjęcia” - 
13.15,15.30, 20.30, „Rzeka tajem­
nic” - 14,22.30, „Stara baśń” - 10, 
„To właśnie miłość” - 12.15, 15, 
17.45,20.30, „Kill Bill”-21.30;

CINEMA CITY ZAKOPIAN­
KA (ul. Zakopiańska 62, dolby 
digital, dolby SR EX, klimaty­
zacja, parking, udogodnienia 
dla niepełnosprawnych, tel.: 
295-95-95, www.cinema-ci- 
ty.pl): „Bad Boys 2” - 21.30, 
„Gdzie jest Nemo” (dubbing) - 
10.15, 11.15, 12.30, 13.30, 14.45, 
15.45, 17, 18, 19.15, (napisy) - 
18.30, 20.45, „Good bye, Lenin” 
- 14, 16.30, 19, „Kill Bill 1” - 21, 
„Małolaty u taty” - 10, 12.15, 
„Matrix. Rewolucje” - 11.15, 
13.45, 16.15, 18.45, 21.15, 
„Nienasycenie” - 12, 14.15, 
20.45, „Okrucieństwo nie do 
przyjęcia” - 11.30, 15.45, 17.45, 
„Pan i władca” - 10.30,13.15,16, 
18.45, 21.30, „Piraci z Karaibów” 
- 10.15, 13, „Pogoda na jutro” - 
16.45, 18.45, „Rzeka tajemnic” - 
15.45, 21.45, „Sindbad” - 10.15, 
„Snowboarder” - 13.30, 19.45, 
22, „Stara baśń” - 11.45, „To wła­
śnie miłość” - 10, 12.45, 15.30, 
18.15, 21, „Underworld” - 14.30, 
17.15, 19.45, 22.15;

PANASONIC IMAX (al. Po­
koju 44, trójwymiarowe, 
tel.: 290-90-90, www.kino- 
imax.pl): „Mikołaj kontra Bał­
wanek” (3D) - 11.30, 12.30, 16, 
17, „Matrix. Rewolucje” (2D) - 
13.30, 19.15, 21.45, „Podwodny 
las” (3D) - 10.15, „Głosy z głę­
bin” (3D) - 18;

POD BARANAMI (Rynek 
Główny 27) (dwie sale, dolby 
stereo SR, klimatyzacja, bufet): 
„Pornografia” (poi., 151.) - 11.30, 
17.15, 21.30, „Good bye, Lenin!” 
(niem.) - 12, 20.30, „Warszawa” 
(poi., 15 1.) - 13.30, 19.30, „Do- 
gville” (duń./norw./szw./fin., 18 
1.) - 14.15,. „Dark Water” (jap., 18 
1.) - 15.30, „Niewidoczni” (ang., 
2002) - 16.45, „Zmruż oczy” 
(poi., 15 1.) - 18.45, 22.45;

PARADOX (ul. Krowoder­
ska 8, dolby stereo SR; tel. 
430-00-25, w. 51 - seanse na 
zamówienie): DKF „Dybuk” 
(111’) - 16, „Długa noc” - 18.20, 
„Austeria” - 19.40;

PASAŻ (Rynek Gł. 9): „10 
minut później. Trąbka” 
(chin./hiszp./fin./hol./niem./a 
ng„ 15 1.) - 15.45, „Żurek” 
(poi., 15 1.) - 17.15, „Pająk” 
(USA, 15 1.) - 18.50, „Kill Bill” 
(USA, 18 1.) - 20.30;

SFINKS (os. Górali 5): 
„Przystanek Woodstock” (poi., 
15 1.) - 17, „Piano Bar” (ang./fr., 
15 1.) - 19;

TĘCZA (ul. Praska 52): „Spi- 
rited Away. W Krainie Bogów” 
(jap., 10 1.) - 15, „Equilibrium” 
(USA, 15 1.) - 17, „Porozmawiaj 
z nią” (hiszp., 15 1.) - 19;

WRZOS (ul. Zamoyskiego 
50): „Przyjaciele Koziołka Matoł­
ka” cz. I - wybrane filmy dla dzie­
ci (45. lat Studia Miniatur w War­
szawie) - 14, „Zabawy z bronią" 
(USA, 12 1.) - 15.30, „Pianista” 
(pol./ang./niem., 15 1.) - 17.40, 
„Basen” (fr./ang., 18 1.) - 20.10;

MYŚLENICE - MUZA (ul. 
Piłsudskiego 20) (dolby Pro 
Logic, parking, udogodnienia 
dla osób niepełnosprawnych): 
„Matrix. Rewolucja” (USA, 15 
1.) - 14;

SKAWINA - PIAST (ul. Wę­
gierska 3): „Podwójny blef” - 
17.30, „25. godzina” - 19.30;

Niedziela

Multikina (ul. Dobrego 
Pasterza 128, dolby digital, kli­
matyzacja, parking, udogod­
nienia dla niepełnosprawnych, 
informacja i rezerwacja: tel. 
617-63-99): „Bad Boys II” - 
11.15, „Gdzie jest Nemo” - 9,10, 
11.30, 12.30, 14, 15, 16.30, 17.30, 
19, 20, „Good bye, Lenin!” - 
10.05, 12.40, 15.15, 20.15, „Kill 
Bill” - 15.40, 20.45, „Małolaty 
u taty” - 10.30, „Mata: Rewolu­
cje”- 9.10, 12.20, 14.10, 15.10, 
17.05, 19.45, 20.10, 20.50, „Nie­
bezpieczny umysł” - 12.45, 
15.30, 17.35, 20.20, 22.50, „Obcy 
- 8 pasażer Nostromo” - 12.10, 
18.15, 22.15, „Pan i władca: Na 
krańcu świata” (premiera) - 11, 
14.05, 17, 19.55, 22.45, „Pogoda 
na jutro” - 21.35, „Rzeka tajem­
nic” - 21.20, „Sindbad: Legenda 
siedmiu mórz” - 9.30, „Snowbo­
arder” (premiera) - 17.50, „Stara 
baśń. Kiedy słońce było bogiem” 
- 11.45, „To właśnie miłość” - 
9.05, 11.55, 14.45, 17.45, 20.30, 
„Tożsamość” - 12.05,18.10, „Tri­
stan i Izolda” - 9.15, „Under­
world” - 14.20, 17.15, 20.05, 
22.40.

APOLLO (ul. św. Tomasza 
lla) (stereo, ekran perełkowy, 
rezerwacja tel.: 421-89-50): 
„Kill Bill” (125’, 18 1.) - 15, 
„Snowboarder” (fr./szwaj., 12 
1.) - 17, „Niebezpieczny umysł” 
(USA/kan./niem., 12 1.) - 19, 
„Nienasycenie” - 21;

APOLLO FILM: KIJÓW (do­
lby digital sourround EX, kli­
matyzacja, kawiarnia, par­
king, tel.: 422-30-93): „Gdzie 
jest Nemo” (USA, b.o..dubbing) 
- 10.30,12.30, 14.30, 16.30, „Ma­
ta. Rewolucje” (USA, 15 1.) - 
18.30, 21;

APOLLO FILM: MIKRO (ul. 
Lea 5) (dolby stereo A, tel.: 
634-28-97): „Piraci z Kara­
ibów” (USA, 2003) - 15, „Prze­
miany” (poi., 2003) - 17.30, „In­
wazja barbarzyńców” (kan./fr., 
15 1.) - 18.45, „Dogville” 
(dun./szw./norw., 15 1.) - 20.30;

ARS ANEKS SZTUKI (ul. św. 
Jana 6) (dolby stereo SR, ekran 
perełkowy, fotele klubowe, kli­
matyzacja, informacja i rezer­
wacja: 421-41-99): „Zmruż 
oczy” (poi., 12 1.) - 11.45, „Rzeka 
tajemnic” (USA) - 13.30, „Mata. 
Rewolucje” (USA, 121.) - 16, „Do- 
gville” (dun./szw./norw., 15 1.) - 
18.30, „Warszawa” (poi.) - 21;

ARS KINIARNIA 1 (ul. św. 
Jana 6) (dolby digital, klimaty­
zacja, nowa sala klubowa, sto­
liki, bar)': „Good bye, Lenin!” 
(niem.) - 13.45, „Siostry magda­
lenki” (ang./irl., 18 1.) - 16, 
18.15, „Zmruż oczy” (poi., 12 1.) 
- 20.30;

ARS REDUTA (ul. św. Jana 6) 
(dolby digital, ekran perełkowy, 
fotele lotnicze, foteliki dziecięce 
Booster Buddy): „Niebezpieczny 
umysł” (USA/kan./niem., 12 1.) - 
12.30, 14.40, „Good bye, Lenin!” 
(niem.) - 16.45, 18.55, „Niewi­
doczni” (ang., 15 1.) - 21.05;

ARS SZTUKA (ul. św. Jana 
6) (dolby digital surround EX, 
ekran perełkowy, klimatyza­
cja): „Niewidoczni” (ang., 151.) - 
13.05, 15, 19, „Niebezpieczny 
umysł” (USA/kan./niem., 12 1.) - 
16.55, 20.55;

ATLANTIC (ul. Stradom- 
ska 15) (dolby stereo SR, ka­
wiarnia): nieczynne;

CINEMA CITY KRAKÓW 
PLAŻA (al. Pokoju 44, dolby di­
gital, dolby digital sourround 
EX, klimatyzacja, parking, 
udogodnienia dla niepełno­
sprawnych, tel.: 290-90-90, 
www.cinema-city.pl): „Under­
world” (premiera) - 17.15, 19.45, 
„Pan i władca” (premiera) - 
10.15, 13, 15.45, 18.30, 21.15, 
„Nigdzie w Afryce” (premiera) - 

12.15, 15.15, 18, 20.45, „Gdzie 
jest Nemo” - 10.15, 11.15, 12.30, 
13.45, 14.45, 16, 17, 18.15, 19.15 
(dubing), 18.45, 21 (napisy), 
„Niebezpieczny umysł” - 16.45, 
19, 21.30, „Małolaty u taty” - 10, 
12, „Sindbad” - 11, „Mata. 
Rewolucje” - 12,14.30,17,19.30, 
„Piraci z Karaibów” - 11.30, 
14.15, „Okrucieństwo nie do 
przyjęcia” - 13.15, 15.30, 20.30, 
„Rzeka tajemnic” - 14, „Stara 
baśń” - 10, „To właśnie miłość” - 
12.15, 15, 17.45, 20.30, „Kill Bill” 
-21.30;

CINEMA CITY ZAKOPIAN­
KA (ul. Zakopiańska 62, dolby 
digital, dolby SR EX, klimaty­
zacja, parking, udogodnienia 
dla niepełnosprawnych, teł.: 
295-95-95, www.cinema-ci- 
ty.pl): „Bad Boys 2” - 21.30, 
„Gdzie jest Nemo” (dubbing) - 
10.15, 11.15, 12.30, 13.30, 14.45, 
15.45, 17, 18, 19.15, (napisy) - 
18.30, 20.45, „Good bye, Lenin” 
- 14, 16.30, 19, „Kill Bill 1” - 21, 
„Małolaty u taty" - 10, 12.15, 
„Matrix. Rewolucje” - 11.15, 
13.45, 16.15, 18.45, 21.15, 
„Nienasycenie” - 12, 14.15, 
20.45, „Okrucieństwo nie do 
przyjęcia” - 11.30, 15.45,17.45, 
„Pan i władca” - 10.30, 13.15, 
16, 18.45, 21.30, „Piraci z Kara­
ibów” - 10.15, 13, „Pogoda na 
jutro” - 16.45, 18.45, „Rzeka ta­
jemnic” - 15.45, 21.45, „Sind­

ZAUFANIA
OGÓLNY TELEFON ZAUFA­

NIA: 413-71-33, poniedziałek (17 
- 21), wtorek - piątek (16 - 21). 
MŁODZIEŻOWY TELEFON ZA­
UFANIA: 988 - poniedziałek - 
piątek (10 - 19). TELEFON ZA­
UFANIA DLA NARKOMANÓW: 
430-61-46 (9 - 18). TELEFON 
ZAUFANIA, choroby wenerycz­
ne: 266-09-51, poniedziałek - 
piątek (9 - 17).' TELEFON ZA­
UFANIA DLA KOBIET: 
422-47-50 - poniedziałki, środy 
(10 - 13), czwartek (16 - 19), pią­
tek (20 - 24). POLSKIE TOWA­
RZYSTWO OPIEKI NAD CHO­
RYMI ZE STOMIĄ: 633-33-85, 
422-43-78 - codziennie po godz. 
20, 431-01-77 - druga i ostatnia 
środa miesiąca w godz. 14 - 17. 
TELEFON INFORMACYJNY IN­
STYTUTU ONKOLOGII: 
421-00-60 czynny w godz. 10 - 
11. OŚRODEK INFORMACJI 
DLA INWALIDÓW: tel.: 
422-28-11, czynny w godz. 15 - 
17. TOWARZYSTWO PRZYJA­
CIÓŁ CHORYCH „HOSPICJUM” 
- ul. Fatimska 17, teł.: 641-46-55, 
641-46-57 - czynne 10 - 14. 
PUNKT KONTAKTOWY AA, ul. 
Dietla 74/6, tel.: 431-22-48 (czyn­
ny całą dobę). INFORMACJA 
TOKSYKOLOGICZNA, os. Złotej 
Jesieni 1 (Szpital im. L. Rydygie­
ra), tel.: 411-99-99. TELEFON 
ZAUFANIA „RODZINA” - 
422-03-21 (18-20).

INTERWENCYJNE
OŚRODEK INTERWENCJI 

KRYZYSOWEJ - bezpłatna cało­
dobowa pomoc psychologiczna 
dla osób w kryzysach życiowych 

ul. Radziwiłłowska 8b: 
421-92-82. POLICJA KRYMI­
NALNA: Komenda Miejska Poli­
cji w Krakowie, ul. Lubicz 21 - Se­
kretariat KM tel. 412-89-09, 
615-26-00, oficer dyżurny KM 
tel. 615-25-10, 615-25-11,
615-25-12, 997, Telefon Zaufania 
Wydziału Kryminalnego KM 
615-19-97, bezpłatna infolinia 
0-800-300-997, KP Proszowice - 
tel. 386-11-10, 386-18-00, KP 
Myślenice - tel. 274-37-70. ŻAN­
DARMERIA WOJSKOWA: tel. 
613-40-61, czynny całą dobę. PO­
MOC OFIAROM PRZE­
STĘPSTW - Ośrodek Interwencji 

bad” - 10.15, „Snowboarder” - 
13.30, 19.45, 22, „Stara baśń” - 
11.45, „To właśnie miłość” - 10, 
12.45, 15.30, 18.15, 21, „Under­
world” - 14.30, 17.15, 19.45, 
22.15;

PANASONIC IMAX (al. Po­
koju 44, trójwymiarowe, tel.: 
290-90-90, www.kinoimax.pl): 
„Mikołaj kontra Bałwanek” (3D) 
(premiera) - 11.30, 12.30, 16, 17, 
„Mata. Rewolucje” (2D) - 
13.30, 19.15, 21.45, „Galapagos” 
(3D) - 10.15, „Głosy z głębin” 
(3D) - 18;

POD BARANAMI (Rynek 
Główny 27) (dwie sale, dolby 
stereo SR, klimatyzacja, bu­
fet): „Pornografia” (poi., 15 1.) - 
11.30, 17.15, 21.30, „Good bye, 
Lenin!” (niem.) - 12, 20.30, 
„Warszawa” (poi., 15 1.) - 13.30, 
19.30, „Dogville” (duń./norw. 
/szw./fin., 18 1.) - 14.15, „Dark 
Water” (jap., 18 1.) - 15.30, „Nie­
widoczni” (ang., 2002) - 16.45, 
„Zmruż oczy” (poi., 15 I.) - 
18.45;

PARADOX (ul. Krowoderska 
8, dolby stereo SR; tel. 
430-00-25, w. 51 - seanse na 
zamówienie): DKF „Gładka skó­
ra” (117’) - 16, DKF „Dybuk” 
(111’) - 18, DKF „Osiem i pół” 
(135’) - 20;

PASAŻ (Rynek Gł. 9): „10 
minut później. Trąbka” 
(chin./hiszp./fin./hol./niem.

Kryzysowej, ul. Radziwiłłowska 
8b, całodobowo, tel.: 421-92-82. 
TELEFON DYŻURNY STRAŻY 
MIEJSKIEJ: Komenda Straży 
Miejskiej, ul. Dobrego Pasterza 
116, Śródmieście - tel. 411-00-45, 
986 - telefon alarmowy (całą do­
bę), Nowa Huta, os. Centrum C 9 
- tel. 680-15-00 (pn. - pt. 7 - 22, 
sob. 7 - 15), Krowodrza, ul. Sta- 
chiewicza 3 - tel. 623-96-90 (pn. 
- pt. 7 - 22), Podgórze Prokocim, 
ul. Na Kozłówce 25 - tel. 
650-07-60 (pn. - pt. 7 - 22), Pod­
górze Wola Duchacka, ul. Cecho­
wa 19 - tel. 650-42-80 (całodobo­
wy). URZĄD CELNY - tel. 
429-25-11 (7 - 19). SCHRONI­
SKO DLA BEZDOMNYCH 
ZWIERZĄT - tel.: 0692-965-805, 
429-74-72, 429-92-41. NOCNE 
POGOTOWIE WETERYNARYJ­
NE tel. 429-74-72, 429-92-41 (19 
- 7, bezpłatne w przypadku bez­
domnych zwierząt). POGOTO­
WIE WETERYNARYJNE (MIE­
CHÓW) - tel. 38-317-41 (pon. - 
sob. 8-15), tel. 38-304-60 (po 
godz. 15). BIURO RZECZY ZNA­
LEZIONYCH (al. Słowackiego 
20) - tel. 634-42-66 w. 518 lub 
633-65-26.

INFORMACYJNE
BIURO NUMERÓW - 913. 

INFORMACJA PKP: komunika­
cja krajowa i międzynarodowa - 
94-36. PKS - 93-16 (rozkład jaz­
dy w telegazecie TV Kraków, str. 
622, 623). SŁUŻBA ZDROWIA - 
661-22-40 (dyżury aptek i szpi­
tali - czynny całą dobę). INFOR­
MACJA SZPITAL UNIWERSY­
TECKI - 424-70-00 (całodobo­
wa), 430-31-26 (8-15). PRZY­
TULISKO DLA BEZDOMNYCH 
im. Brata Alberta, ul. Kościusz­
ki 22 - 421-85-25. CENTRUM 
INFORMACJI KULTURALNEJ, 
ul. św. Jana 2 - 421-77-87 (po­
niedziałek t piątek 10 - 18, sobo­
ta 10 - 16). INFORMACJA TU­
RYSTYCZNA - 9319 (poniedzia­
łek - piątek 9 - 21, sobota - nie­
dziela 9 - 15). MIĘDZYNARO­
DOWE POŁĄCZENIA AUTO­
KAROWE - 423-16-76 (ponie­
działek - piątek 9 - 18, sobota 9 - 
14). INFORMACJA MORSKA 
I PROMOWA - 431-16-17, 
422-41-44 (poniedziałek - pią­
tek 10 - 18, sobota 9 - 14). PRZE­

/ang., 15 1.) - 15.45, „Żurek” 
(poi., 15 1.) - 17.15, „Pająk” 
(USA, 15 1.) - 18.50, „Kill Bill” 
(USA, 18 1.) - 20.30;

SFINKS (os. Górali 5): 
„Przystanek Woodstock” (poL, 
15 1.) - 17, „Piano Bar” (ang./fr., 
15 1.) - 19;

TĘCZA (ul. Praska 52): 
„Spirited Away. W Krainie Bo­
gów” (jap., 10 1.) - 15, „Eąuili- 
brium” (USA, 15 1.) - 17, „Poroz­
mawiaj z nią” (hiszp., 15 1.) - 19;

WRZOS (ul. Zamoyskiego 
50): „Przyjaciele Koziołka Matoł­
ka” cz. I - wybrane filmy dla 
dzieci (45. lat Studia Miniatur 
w Warszawie) - 14, „Zabawy 
z bronią” (USA, 12 1.) - 15.30, 
„Pianista” (poL/ang./niem., 15 
1.) - 17.40, „Basen” (fr./ang., 18 
1.) - 20.10;

MYŚLENICE - MUZA (ul. 
Piłsudskiego 20) (dolby Pro 
Logic, parking, udogodnienia 
dla osób niepełnosprawnych): 
„Mata. Rewolucja” (USA, 15 
1.) - 16.30, 19;

SKAWINA - PIAST (ul. 
Węgierska 3): „25. godzina” - 
17.30, „Podwójny blef” - 19.50.

OGRÓD ZOOLOGICZNY, 
Las Wolski, Kraków, ul. Kasy 
Oszczędności m. Krakowa 14. 
Dojazd autobusem linii 134. 
kasy czynne w godz. 9 - 15.

WOZY NIEPEŁNOSPRAW­
NYCH - 96-33, 96-88. EKOLO­
GICZNA GRUPA INTERWEN­
CYJNA - ul. Czysta 17/4, 
631-57-31. ZIELONY TELEFON 
- teł. 421-33-64.

AWARYJNE
STRAŻ POŻARNA - 998. PO­

LICJA - 997. GAZOWE - 992, 
430-70-36 (czynne całą dobę), 
430-70-11 (czynne 15 - 7). DŹWI­
GOWE - 411-02-22, 644-23-08. 
ELEKTRYCZNE Nowa Huta - 
644-19-69. ENERGETYCZNE 
Śródmieście - 421-27-49, Krowo­
drza - 633-06-97, Nowa Huta - 
644-12-10, Podgórze - 656-21-55, 
Miechów - 991 lub 38-303-40 (dy­
żur całodobowy). TECHNICZNE 
- 648-00-84. C.O. - 644-38-46, 
648-41-08. WODOCIĄGOWE - 
centrum - 424-23-03, Nowa Huta 

648-28-61, Podgórze 
655-53-98, informacja 
0-800-13-00-60. CIEPLNE MPEC 
-993.

POMOC DROGOWA
CAŁODOBOWA: 421-18-21.
CAŁODOBOWA: 262-01-69, 

0501-522-550.

WYPOŻYCZALNIE 
SAMOCHODÓW

OSOBOWE: 638-70-26.
„WIGO”: 413-07-16,

0602-634-088.
OSOBOWE, 411-00-34.
www.wypozyczalnia.auto.pl 
0608-454-062,292-41-09. 
RUFFI: 427-24-54.

USŁUGI POGRZEBOWE
PRZEDSIĘBIORSTWO 

USŁUG KOMUNALNYCH spół­
ka Z O.O. '

Zakłady Pogrzebowe: ul. 
Rakowicka 35a, teł.: 
411-47-76, cm. Podgórski, ul. 
Wapienna 13, tel.: 656-55-11, 
obok cm. Prądnik Czerwony, 
ul. Reduty 1, tel.: 411-35-26, 
cm. Grębałów, tel.: 645-31-61, 
ul. Pielęgniarek 6, tel.: 
632-31-77. Czynne codziennie 
w godz. 7 - 16, soboty i święta: 
ul. Rakowicka 35a w godzi­
nach 8 - 14. Realizujemy za­
siłki pogrzebowe. Dyżur ca­
łodobowy: 411-45-02,
411-45-04.

http://www.ci-nema-city.pl
http://www.cinema-ci-ty.pl
http://www.kino-imax.pl
http://www.cinema-city.pl
http://www.cinema-ci-ty.pl
http://www.kinoimax.pl
http://www.wypozyczalnia.auto.pl
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DERMATOLOG Zofia Teodorowicz. 
/012/637-20-55,0602-531-538. 20462/A

ESPERAL. 05 05-930-971. 132364/a

ESPERAL. 0603-925-891. 131025/A

INTERNISTA (specjalista). /012/415-17- 
60. 129968/A

LARYNGOLOG. 06 05-100-823. 20630/a 

MASAŻ leczniczy. /012/644-44-34.135325/A 

MASAŻ leczniczy. 06 00-4 2 8-576. 131363/a 

MASAŻ, kręgowanie, mgr Trybulec. 
/012/633-15-54. 128666/A

MASAŻ rehabilitacja. 012/414-11-97.128507/A 

MASAŻE kompleksowo. 0605-066-781.
19658/A

MASAŻE profesjonalne. /012/654-61-03, 
0504-462-960. 137700/B

MASAŻE. 05 06-201-698. 19673/A

MASAŻYSTA. 0604-20-19-19. 136674/a

NEUROLOG, Maria Kania- Stoch. /012/411- 
70-95,0604-308-273. 128014/A

ODTRUCIA poalkoholowe, terapia.
012/421-71-56. 74075/A

ODTRUWANIE esperal. 0601-44-71-91.
74080/A

PEDIATRA całodobowy. 012/41-55-799. 
74083/A .

PEDIATRA codziennie. 0601-52-00-82.
131030/A

PEDIATRA, specjaliści. 012/658-76-98, 
012/656-23-73. 131129/A

PEDIATRA. 012/636-74-93. 74071/A

SPECJALISTA chirurg naczyniowy. 
012/647-59-52. 117333/A

A. Pielęgniarki. 0501-254-773. 120357/A

CAŁODOBOWO. 012/643-73-49. 130012/A

DOMOWE WIZYTY 
LEKARZY, 8

* m
o 

chirurg, internista, £ 
pediatra, urolog, neurolog.

tMEDICINA
Tel. 411-13-78, całą dobę

Centrum Medyczne

ŻABINIEC
Kraków ul. F. Konecznego 6/19 U 

pn.-pt. 8-19, sob. 9-14, tel. 416-32-00,416-32-02
SPIRALNA TOMOGRAFIA 

KOMPUTEROWA
LEKARZE WSZYSTKICH SPECJALIZACJI

^Odtruwanie poalkoholowe >EŚPERAL 
Gastroskopia > Re ktoś kop i a 

Cytologia ^-Osteoporoza 
> Wizyty domowe 

115556D

O „LEKARZ” 
W 657-00-77 
WIZYTY DOMOWE (codz. 8-24)

LEKARZY SZPITALI I KLINIK
• Pediatra • Internista _

• Laryngolog • Okulista IekgI
• Reumatolog • Neurolog -----
• Gastrolog, USG* Dermatolog g
• Urolog • Chirurdzy §
• Odtruwanie, Esperal [L4] 

CAŁODZIENNIE. /012/422-08-18.127960/A

DOM opieki, 1,200 zl. 0602-75-75-12.
120036/A

PIELĘGNIARKA. /012/649-89-53, 0501-
758-202. 127445/A

PIELĘGNIARKI. 012/655-88-43, 0605- 
557-242. 131126/A

PIELĘGNIARZ. 0503-133-025. 133977/A

AKUPRESURA, akupunktura, masaż. Trady­
cyjna Medycyna Dalekiego Wschodu (10.00- 
18.00, sobota 9.00-13.00), 012/413-72-56, 
Mogilska 121/704. 134623/a

AKUPUNKTURA „Zdrowie”, Gertrudy 28, 
012/429-25-23,429-53-99. 131027/A

ALERGIA, testy, odczulanie „Bicom- 
-BRT”, konsultacje lekarskie, ul. Kreme- 
rowska 9. 012/634-31-26, 0501-188- 
149. 134621/A
BADANIE włosów. /012/266-97-40.

132365/AH
BADOWSKI dr gastrologia, Estery 6. Tel. 
421-51-64. 20090/a

BEZOPERACYJNE leczenie kamicy żółcio­
wej, nerkowej, prostaty, hemoroidów. 
/012/266-97-40. 132365/aj

DERMATOLODZY. 012/423-40-43.131026/A 

EEG dorośli i dzieci. 012/633-03-96.74070/A 

ENDOKRYNOLOG. Kobierzyńska. 
/012/264-22-22. 131365/a

FRIEDIGER dr proktologia, Estery 6. Tel. 
421-51-64. 20090/B

GASTROSKOPIA, kolonoskopia, leczenie. 
Szewska 4/5. /012/421 -25-20. 131604/a 

GINEKOLOG /wszystko/ centrum Kraków. 
0605-585-796. 81771/A

GINEKOLOG /wszystko/ Kraków. 0601- 
765-64 3. 81771/B

GINEKOLOG przyjmuje w ambulatorium szpi­
talnym, Ujastek 3. /012/685-54-00. 137214/A

MAXI MED
wizyty domowe

• psychiatra, psycholog
• ODTRUWANIE POALKOHOLOWE
• terapia dla osób z problemami 

alkoholowymi
• TERAPIA MAŁŻEŃSKA :
• chirurg-urazowy, ortopeda Ś

• BÓL-LECZENIE

teł. 421-71-56 całą dobę

DOMOWE WIZYTY 
LEKARZY SZPITALI 

KRAKOWSKICH
• INTERNISTA, EKG, REUMATOLOG, 

PEDIATRA, CHIRURG OGÓLNY, 

NACZYNIOWY ORTOPEDA, 
GINEKOLOG, NEUROLOG, ORTO­
PEDA, ENDOKRYNOLOG, DERMA­
TOLOG, LARYNGOLOG, OKULISTA, 
PSYCHIATRA, PSYCHOLOG

• ZABIEGI CHIRURGICZNE
• USG W DOMU PACJENTA
• ODTRUWANIE poalkoholowe, 
wszywanie ESPERALU

• WYMIANA CEWNIKÓW 

641-91-57 |~L4l 

codziennie 9-22 MEDICUS 
Zgłoszenia z całego Krakowa

GINEKOLOG, anestezjolog. 0501-963-513.
129860/A

GINEKOLOG, pełny zakres usług, codzien­
nie, Kraków, 0606-299-919. 19525/b

GINEKOLOG, również farmakologia. Najta­
niej. 05 04-44-34-92. 132428/A

GINEKOLOG, USG gratis./012/264-22-22.
131365/B

GINEKOLOG, USG. Pełny zakres. 0603- 
345-491. 136241/A

GINEKOLOG, zabiegi w narkozie. 0604- 
132-924 132271/A

GINEKOLOG. /012/634-54-64,0601-702- 
008. 24720/A

GINEKOLOG. /032/2408-606, 0605-284- 
431. 129771/A

GINEKOLOG. 0605-551-930. 116053/A

GINEKOLOGIA i położ., codziennie, całodo­
bowo, dr med. M. Hetnał. /012/656-38-35, 
0604-238-938. 1291’65/a

GINEKOLOGIA, całodobowo. 0601-436- 
669. 133968/C

GINEKOLOGIA, USG. 012/423-38-88.
133968/B 

GINEKOLOGIA. 0601-297-606, Kraków.
129801/A

KARDIOLOG. /012/264-22-22. 133218/A 

KRAKOWSKIE Towarzystwo Świadomego 
Macierzyństwa. Gabinety lekarskie, USG. 
Starowiślna 13./012/422-78-08. Cytologia 
/012/422-56-32. , ■ 130656/A

LARYNGOLOG, gabinet, wizyty. 0604-771- 
115. 132718/A

LOGOPEDA. 012/655-61-69, www.logope- 
da.krakow.pl 131029/A

ŁUSZCZYCA, bielactwo. /012/266-97-40.
132365/AI

MASAŻ A. A. Antystresowy. 0506-92-73- 
06. 129743/A

MASAŻ antystresowy. 0502-81 8-700.126680/a 

MASAŻ antystresowy. 0506-799-777.i34006/a 

MASAŻ leczniczy. 0501-95-85-16. 129880/a 

MASAŻ malajski. /012/430-12-63.136354/B 

MASAŻ profesjonalny. 0603-932-999. 20560/a 

MASAŻ relaksacyjny. /012/632-58-25.136354/a 

MASAŻ relaksacyjny. 0506-927-306, 
0506-927-332. 129743/D

MASAŻ relaksacyjny. 0601 -929-02Zi37700/A 

MASAŻ relaksacyjny. 0696-10-49-03.137205/A 
MASAŻ relaksujący, 0506-32-33-82.

127919/A

13643703
Naturalne Planowanie Rodzin’

SZCZEPIENIA PRZECIW GRYPIE 
Kraków, ul. Sławkowska 1 pon - pt. 8 - 20 sob. 8-12 

tel. 422-53-29, 422-53-49

LEKARZE SPECJALIŚCI 
/ PSYCHOLODZY___
Cytologia, biocenoza | 

pełny zakres USG iUSG

KjpJ Fundacja
Ęąl „Pro Humana Vita"

PRZYCHODNIA ZDROWIA RODZINY

CENTRUM 
NEUROLOGII 
KLINICZNEJ

KONSULTACJE SPECJALISTYCZNE W ZAKRESIE NEUROLOGII I NEUROCHIRURGII

DIAGNOSTYKA: EMG, EEG, MRI.TK
PADACZKA, MIGRENA, OMDLENIA,
USZKODZENIE NERWÓW, ZAWROTY GŁOWY, 
CHOROBA ALZHEIMERA, STWARDNIENIE ROZSIANE

MASAŻ. 0504-173-888. 136496/a

MASAŻ. 0505-804-759. 130992/A

MASAŻ. 06 93-7 77-663' 130498/A

MASAŻE. 0506-92-73-32. 129743/E

MASAŻE. 0605-222-938. 129430/A

NATURALNY masaż. 0506-49-83-49, 
0507-50-60-72. 128051/A

OKULISTYKA. /012/266-55-46.130220/A

ONKOLOG. 06 02-270-2 53. 97348/A

OTYŁOŚĆ! Nadwaga! Centrum Leczenia 
Otyłości, ul. Garncarska 8,012/423-02-38, 
012/422-29-26. 134801/a

POLSKO -francuska klinika „Gameta”. Nie­
płodność męska i kobieca, pozaustrojowe 
zapłodnienie -IN VITRO, mikroiniekcja plem­
nika do jaja -ICSI. Wizyty, rejestracja co­
dziennie 15-18. Łódź, tel. 042/645-76-00, 
645-77-77. 132069/A

PSYCHIATRA Internista licencjonowany 
psychoterapeuta. Psycholog kliniczny (te­
sty). Fototerapia depresji, bezsenności. 
012/637-00-78,0601-45-35-02. 13OO4O/A

PSYCHIATRZY, psycholodzy, logopeda 
Centrum Psychoterapii, Kraków, Batorego 
2.012/633-76-08. 130696/a

PSYCHOLOG codziennie. 012/413-16-30, 
0501-451-527. 74065/A

PSYCHOLOG Wanda Kwiecińska. 0607- 
234-277. 130231/a

PSYCHOLOG, rodzina, zdrowie./012/638- 
64-67,0505-019-652. 17338/A

PSYCHOLOG. 609-19-20-40. 16663/a

PSYCHOLOG. Bogumiła Cichowicz. Opinie, 
terapia.. /012/415-11-57, 0503-36-20-94, 
/012/430-34-25. 130643/a

PSYCHOLOGOWIE. Psychoanalityk. 
/012/425-76-87,0605-428-979. 129519/A

PSYCHOTERAPIA. Badania. 012/416-17- 
64,0502-022-501. 19158/A

PSYCHOTERAPIA, kryzysy. 0602-641-511.
19158/A

REUMATOLOG, laser. /012/636-68-95.
19735/A

REUMATOLOGICZNO-REHABILITACYJ- 
NY, Dr Wójcik. Gabinet. Wizyty. /012/655- 
24-28,0501-343-942. 48816/A

RTG zębów. Punktowe, panoramiczne. PI. 
Szczepański 3, II p„ 012/421-75-11.

134894/A

SEKSUOLOGIA, depresje, uzależnienia, 
psychoterapia. Pro-Vita, Kraków, ul. Majora 
5./012/413-80-47. 135011/A

SKOLMED: 15 specjalności./012/413-32- 
14,411-88-03. 130757/A

UROLOG USG zabiegi. 603-374-518.
130448/A

UROLOG, Batorego 4.012/633-52-80.
85112/A

UROLOG, USG. 012/422-45-65, 0602- 
799-336, Targowa 5. 18861/A

USG, gastrolog, 012/655-61-69, www.le- 
karzdoktormedycyny.krakow.pl 131032/A

USG, Szwedzka 27.012/267-69-66.
130697/A

Specjalistyczny Gabinet 
Alergologiczne - Internistyczny 

Prot dr hab. med. Ewa 
Niżankowska-Mogilnicka

31-066 Kraków, 
ul. Skawińska 27/18, 

III piętro (winda). 
Rejestracja tel.: 0609-045-199 8
(od pon. do piątku od godz. 14.00) s

Kraków, ul. Dwernickiego 8

łel. 426 92 80

13724003

BÓLE KRĘGOSŁUPA 
leczenie dyskopatii, lumbago 
oraz pochodnych, jak: bóle 

i zawroty głowy, ból kończyn 
i klatki piersiowej, uczucie 

„duszenia się”, rwa kulszowa itp.
Gabinet Rehabilitacji Leczniczej g 

Kraków, ul. Długa 31, 8
tel. 633-38-12 (10-17), pn.-pt. s

SPECJALISTYCZNY
GABINET UROLOGICZNY 
prof. dr hab. med. Z. Dobrowolski 

Kraków, ul. Wygoda 13 m. 16, 
czynny wtorek i czwartek 
w godz. 16.00 -18.00.

Rejestracja teł. 430-52-96 
od poniedziałku do piątku 

w godz. 9.00 -15.00. ios64zo3

I Doktor K 0 Medtprof I

KONTRAKT

Specjalistyczne Gabinety Lekarskie POPIELA 
Centrum Chirurgiczno-Diagnostyczne 
Wysoki poziom leczenia zapewniają profesorowie, 
lekarze, pielęgniarki Kliniki Chirurgii CM UJ, 

dwukrotnie uznanej w rankingach za najlepszą w PolscePOPIELA
Gabinety specjalistyczne
chirurgii ogólnej i przewodu pokarmowego, chirurgii naczyń, chirurgii plastycznej,
ortopedii, kardiochirurgii, urologii, nefrologii dziecięcej, gastroenterologii dziecięcej
Diagnostyka rtg, usg, manometria i pH-metria przewodu pokarmowego
Zabiegi endoskopowe w znieczuleniu ogólnym
gastroskopia, kolonoskopia, rektoskopia, drogi żółciowe (ERCP), leczenie kurczu
wpustu żołądka, usuwanie kamieni z dróg żółciowych
Chirurgia jednego dnia - operacje:
=> pęcherzyk żółciowy (metodą laparoskopową), przepukliny, żylaki odbytu, 

nietrzymanie moczu u kobiet (metodą TVT)
=> artroskopie stawu kolanowego, paluchy koślawe
=> żylaki kończyn dolnych
=> korekcyjne z zakresu chirurgii plastycznej

Zapewniamy całodobową opiekę lekarsko-pielęgniarską w komfortowych warunkach;
e-mail: gabinety@popiela.com

Informacja i rejestracja tel. (012)415*09-05; 420-05-60, pn. - pt. 9-20, sob.9-14
KONTRAKT Z NARODOWYM FUNDUSZEM ZDROWIA 12947903

OSTEOMED
KRAKÓW, UL. KAZIMIERZA WIELKIEGO 57 

TEL. (012) 423-40-43, 632-79-72 
PON. -PT. 8°°-21°°, SOB. 9°°-14°°

WSZYSTKIE SPECJALNOŚCI

USG (dorośli i dzieci) 
-BADANIA ANALITYCZNE -MASAŻ 

DERMATOLOGIA LASER CO, 
(usuwanie naczynek, znamion, brodawek)

BEZPŁATNE ❖ BEZ TERmillOlU ❖ BEZ KOLEJEK

onkologicznej 
kardiologicznej 
urologicznej 
endokrynologicznej 
reumatologicznej 
ortopedycznej

Kraków Śródmieście, ul. Olszańska 5, bud. G, tel. 411-13-98 

Kraków Nowa Huta, os. Oświecenia 44, tel. 649-85-52 

Czynne od poniedziałku do piątku w godz. 8.00-20.00

3 SJau^wj/sa j* łj jj J 12948403

CZERNIAK STOP
• KOMPUTEROWE, NIEINWAZYJNE 

BADANIE SKÓRY
• CHOROBY WŁOSÓW
• CIĘŻKIE POSTACIE TRĄDZIKA
• GRZYBICE

g 429-25-23 ul. Gertrudy 28 g 429-35-38

|ort|
TRA

Gabinet

Ortopedyczno-

-U razowy

dorośli i dzieci

Dr med. Julian Dutka 
wtorki godz. 15.30-18.00 |

tel. 619-71-13 |

Kraków, ul. Lubicz 25, pok. 7 (NAFTA) 
rejestracja: tel. 421-04-38; 619-73-01

PBSCłł.
GABINETY 
LEKARSKIE

POŁOŻNIK, GINEKOLOG, UROLOG 
ENDOKRYNOLOG, ONKOLOG

CYTOLOGIA-ANALITYKA 
KOLPOSKOPIA

SOBOTA 
PROMOCJA -1O%

UL. DŁUGA 30 1 
^REJ. 8-20, SOB. 8-18, TEL. 632-80-80  J

13152803

OSTEOMED
KRAKÓW, UL. KAZIMIERZA WIELKIEGO 57 

TEL. (012) 423-40-43, 632-79-72 
PON. -PT. 8°°-21°°, SOB. 9”-14°°

NIEPŁODNOŚĆ, KLIMAKTERIUM 
TARCZYCA, BIOPSJE 

ENDOKRYNOLOG - GINEKOLOG 
ENDOKRYNOLOG ■ INTERNISTA

LASER CO, 
dermatologiczny i chirurgiczny

chirurgii ogólnej 
neurologicznej 
laryngologicznej 
chirurgii dziecięcej 
dermatologicznej 
stomatologicznej

CENTRUM 
REHABILITACJI
Komputerowa, trójwymiarowa diagnostyka w
• bólach kręgosłupa
• wadach postawy
• osteoporozie
• pełny zakres zabiegów

Kraków, ul. Gertrudy 28 g 429-53-99
13651703

OMPUTEROWA
REZONANS
MAGNETYCZN

" ' « 5

Rejestracja: 8«) - 20°°, tel. (Ó12) 631 -91 -41, po 20 - tej tei. (012) 412-31 CAŁODOBOWE WIZYTY DOMOWE • TRANSPORT CHORYCH 
Tel. 631-58-31, 631-58-32

Okulista Gastrolog Dermatolog Kardiolog
Laryngolog Neurolog Ortopeda Ginekolog i inne

Badania Pracownicze Szczepienia ochronne
✓ Badania analityczne pełny zakres również w domu pacjenta

CENTRUM MEDYCZNE
Kraków, ul. Wrocławska 53

Tel. (012) 631-54-05, 631-54-06
___________www.multiscanmed.pl____________

multi TESTY 
GENETYCZNE 
w profilaktyce nowotworów 

(rak piersi, rak jelita grubego) 

tel. 631-54-05

http://www.logope-da.krakow.pl
http://www.le-karzdoktormedycyny.krakow.pl
mailto:gabinety@popiela.com
http://www.multiscanmed.pl
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MAŁOPOLSKIE
CENTRUM KRIOTERAPII
na terenie Szpitala Wojskowego, ul. Wrocławska 1-3, Kraków

e 
e
&

KOMORA 
NISKOTEMPERATUROWA

Zabiegi refundowane 
przez 

Narodowy 
Fundusz Zdrowia

choroby reumatyczne
zmiany zwyrodnieniowe stawów 
dyskopatia
stany pourazowe

• profilaktyka osteoporozy
• niedowłady i porażenia
• odnowa biologiczna

i inne

ZAKŁAD REHABILITACJI 5. WOJSKOWY SZPITAL KLINICZNY, ul. Wrocławska 1-3 

laseroterapla, magnetoterapia, masaże, 
gimnastyka lecznicza i inne zabiegi

& 
% 
$ 
$ 
B 
B 
B

Specjalistyczne Centrum Diagnostyczno-Zabiegowe

MEDICINA Rokzał. 1989

Konsultacje specjalistyczne: neurolog, rehabilitant.

Rejestracja: (012) 632-24-28, 630-82-85, 630-82-82, w

e-mail: biuro@medicina.pl
ul. Rogozińskiego 12, tel. (012) 412-24-59, 
412-12-79, 412-68-20
ul. Barska 12, tel. (012) 266-96-65, 
266-50-62, 267-01-55, 269-29-45
ul. Rogozińskiego 5, tel. (012) 417-33-77
417-35-44

www.medicina.pl 
MEDICINA 2000” - Konsultacje 

Profesorów i Docentów
ul. Rzeźnicza 2, tel. (012) 422-41-06,
421-79-27
Wizyty domowe 24 h - tel. (012) 411-13-78, 
412-12-79

11703503A

MEDYCZNE SOPHIA^ 

CENTRUM 
DIAGNOSTYCZNOlftjj 
TERAPEUTYCZNE^^

Kraków, Rynek Główny 34 

tel. 421-70-21,421-95-83

• PORADY SPECJALISTYCZNE 
także: profesorów, docentów 

i ordynatorów
• CENTRUM ONKOLOGICZNE 

(także choroby piersi)

• CENTRUM OKULISTYCZNE 
(także szkła kontaktowe)

•USG, ENDOSKOPIE

• ZABIEGI OPERACYJNE

OŚRODEK TERAPII LRS6R0UKJ

CHIRURGIA: zmiany skórne, 
choroby sutka, żylaki

PROKTOLOGIA choroby odbytu, 
jelita grubego dr med. NI. Trystula

LECZENIE LASEREM 
owrzodzeń żylakowych, 

żylaków odbytu, usuwanie tatuażu,
N. HUTA - os. Złota Jesień 15 B, 

tel. 641 59 84
13035903

Jedyne^^K.
w Małopolsce ^5 

ENDERMOLOGIE 
bezpieczne i skuteczne

(certyfikat FDA) 
usuwanie cellulitu

15344703

centrum 
KARDIOLOGICZNE 

ul. Obożna 31, 
tel. 633-59-06, 633-91-73 

oddz. Nowa Huta 
os. Złotego Wieku 19-20 

tel. 649-95-25 
pn.pt. 9-19, sob. 9-13 

PEŁNY ZAKRES BADAŃ

JJ i tkanki tłuszczowej II 

//Najnowszy dermatoskopy 
| cena promocyjna 90 zł|
MEDYCZNE CENTRUM 

DERMATOLOG1CZNO 
- ESTETYCZNE

A * Konsultacje i zabiegi
dermatologiczne, kosmetologiczne I
• Dermatologia dziecięca

ZAPRASZAMY!!!pn.-pt. godz 1000-20°°, sob. 10°0-l5°° |

CENTRUM LECZENIA TRĄDZIKU
Kraków, ul. Zwierzyniecka 29, 

tel. (012)431 1609,(012)431 1801 
13037903

KLINIKA KRAKOWSKA
__________ sp. z o.o. z udziałem kapitału szwedzkiego_________________
• lekarze wszystkich specjalności, diagnostyka (mammografia,

RTG, USG, gastroskopia, rektoskopia, kolonoskopia i badania laboratoryjne),
• zabiegi chirurgiczne - ambulatoryjne oraz chirurgia plastyczna,
• centrum rehabilitacji,
• medycyna pracy oraz badania sportowo - lekarskie, 

31-322 Kraków . szczepienia przeciw qrypie.
ul. Mehoffera 6 --------------r-------------------------------- —---------- TT--------------

Świadczymy usługi medyczne wg modelu szwedzkiego -
tel. 638 38 18 ___________ pacjent jest partnerem lekarza.
tel./fax 638 39 09 Umowa z Narodowym Funduszem Zdrowia na porady: laryngologiczne, 
www.klinika.krakow.pl kardiologiczne, psychiatryczne, psychologiczne, rehabilitacyjne.

I

13153003

BEZPIECZEŃSTWO- 
SZPITALNE 

/ \ WARUNKI

■s ? DOMOWE

Szpital
Zakonu Bonifratrów 
św. Jana Grandego w Krakowie, 

ul. Trynitarska 11

JAMA BRZUSZNA, GINEKOLOGIA 
POŁOŻNICTWO, TARCZYCA, PIERSI

SOBOTA >
PROMOCJA 1O%
BADANIA DOROSŁYCH I DZIECI

MKARDIODENT
f ul. Królewska 56/2, tel. 423-44-22?
(, pon-piątek 8-20, Sobota 8-14 J

I kardiolodzy]
' EKG, EKG wysiłkowy, 
' Holter serca
1 Echo-Doppier u dorosłych i dzieci, =
। Leczenie nadciśnienia s|

Analityka

DERMATOLOG, NEUROLOG 
ENDOKRYNOLOG, USG brzucha 

MEDYCYNA PRACY, BADANIA KIEROWCÓW
I www.kardiodent.medi.net.pl I 
t e-mail; kardioden.t@medi.net.pl J 

13637303

Cm OŚRODEK REHABILITACJI 
REMED KARDIOLOGICZNEJ

—UMOWA Z KASĄ CHORYCH
• RehabilitacjŃbezpłatna X 

/ • po zawale serca, w chorobie wieńcowej \ 
i • po zabiegach kardiologicznych, j 
i • w chorobie nadciśniemowej 
\ • porady kardiologiczne
X, EKG, ECHO, EKG wysiłkowe / 
\ - LECZENIE NADWAGI -,Z 

HOLTER, HOLTER ciśnieniowy
Kraków, ul.Wróblewskiego 4,»(012) 632-73-01

13641503

„Chirurgia Jednego Dnia”

8-20; sob.: 8-18, tel. 633-02-58
uL DŁUGA 30 |

13152303

♦ konsultacje specjalistyczne 
♦ operacje chirurgii jednego dnia 
w pełnym zakresie, laparoskopia, 

artroskopia
♦ krótkie pobyty diagnostyczne

♦ szeroki pakiet 
badań diagnostycznych 

♦ szczepienia przeciw grypie, 
żółtaczce, kleszczom 

♦ kompleksowe pakiety dla firm

♦ CHIRURGIA ogólna, proktologiczna, naczyniowa
* LARYNGOLOGIA * DERMATOLOGIA
* KOLONOSKOPIA ♦ GASTROSKOPIA
♦ ZABIEGI: nieoperacyjne leczenie żylaków 

kończyn dolnych
♦ OWRZODZENIA - leczenie

Kraków, Friedleina 8
tel. 634-44-45 I

13033403

^KRAKOWSKIE 
/</>). CENTRUM 

£/ MEDYCZNE

Kraków, ul. Kopernika 32

tel. 430 00 00

Gabinety lekarskie 
wszystkie specjalności 
Badanie w osteoporozie 

badania analityczne

£J1_ GABINET CHIRURGII 
LAPAROSKOPOWEJ

dr hab. n. med. Andrzej Bobrzyński

OPERACJE LAPAROSKOPOWE I INNE 
GASTROSKOPIA + HELI08AKTER

KOLONOSKOPIA W ZNIECZULENIU ,
WTOREK "«««" j

czwartek tel. 012/634-40-32
115.00-17.00 Kraków, ul. Szlak 20,

CHOROBY 
SKORY 
LASERY

„COLON-HYDRO-TERAPIA”
• łuszczyca
• różne postacie łysienia
• ciężkie postacie trądziku
• grzybice
• LASER C02 

(CHIRURGICZNY)

• bezbolesne usuwanie zmian

GABINET LEKARSKI 
OiO LECZENIE BIOREZONANSEM 

| £ Kraków, ul. Mikołajska 9/7
tel. 422-62-56

♦ Alergie ♦ Bezbolesne testy
♦ 400 alergenów ♦ Odczulanie
♦ Terapia antynikotynowa
♦ Stany zapalne ♦ Nerwice
♦ Terapie przeciwbólowe
♦ Diagnostyka obciążeń metalami 
ciężkimi i grzybicami - odtruwanie.

13032603

^amodawco^

U CHIRURGIA PLASTYCZNA
, prof. dr hab. med. J. Strużyna

I
VIDEOCH1RURGIA

i prof. dr hab. med. A. Cienciała 
dr med. R. Mądry

■
 UROLOGIA 
dr med. A. Kwinta

■
 LARYNGOLOGIA
dr A. Kozok

) ♦ CENTRUM TERAPII - KONARY
) uzależnienia, otyłość, stres

13663203

NIEPUBLICZNY ZAKŁAD OPIEKI ZDROWOTNEJ
OR-TRA-MED
PORADNIA ORTOPEDYCZNA

Przyjmują:
prof. dr hab. T. NIEDŻWIEDZKI |

dr n. med. A. SKOLARCZYK | 

dr n. med. J. BRUDNICKI
Rejestracja telefoniczna codziennie 

od godziny 12.00 - 422-93-55

Kraków, ul. Dunajewskiego 5

Poradnia
Profesorów i Docentów
Rej. 7-19, (sob. 8-14) www.kcm.pl

skórnych: brodawek, „kurza- 
jek”, tatuaży, włókniaków, kłyk- 
cin kończystych, znamion na- 
skórkowych, itp.________ /

J GABINETY
1 LEKARSKIE

: Nowość - kredytowanie usług ANALIZY
Gabinet lekarski 

637-95-39,0501-014-161

Rejestracja I Informacja:
430 57 74, 430 56 56 

pon-pt 9.00-20.00, sob. 9.00-15.00 
www.bonifratizy.krakow.pl

180 9002 > IS0 14001 • AKREDYTACJA

13027603

PRACOWNIA WYKONUJE BADANIA 
ANALITYCZNE, BIOCHEMICZNE, 

HORMONALNE, BAKTERIOLOGICZNE, 
SEROLOGICZNE, 

TESTY ALERGOLOGICZNE
W SUROWICY KRWI.

KRAKÓW ul. św. KATARZYNY 5 
® 12/430-60-70

Specjalistyczne Gabinety Lekarskie POPIELA
CHIRURGIA PLASTYCZNA

DR ARTUR ZAWISZ
specj. chir. plastycznej z POLANICY ZDROJU

SZEROKI ZAKRES OPERACJI KOREKCYJNYCH 
i konsultacje specjalistyczne

CHIRURGIA JEDNEGO DNIA 
OPERACJE artroskopowe STAWÓW KOLANOWYCH, 

PALUCHÓW KOŚLAWYCH stóp „
Konsultacje specjalistyczne ortopedów g

OPERACJE ŻYLAKÓW KOŃCZYN DOLNYCH i

Konsultacje z zakresu chirurgii naczyń

Szpital Zakonu Bonifratrów
św. Jana Grandego w Krakowie

_ _ _ _ _ _ ul. Trynitarska 11_ _ _ _ _
Specjalistyczne Gabinety 

Lekarskie
♦ porady lekarzy specjalistów

♦ zabiegi chirurgiczne ambulatoryjne

BEZPIECZEŃSTWO
X JAKOŚĆ
B TRADYCJA
f Pełna diagnostyka 
laboratorium diagnostyczne, 
rtg, usg, gastroskopia, 
rektoskopia, kolonoskopia

Informacja i rejestracja telefoniczna: (012) 415-09-05; 420-05-60, poniedziałek - piątek 9-20. sobota 9-14

i stacjonarne ♦ zabiegi dermatochirurgiczne Rejestracja: pn.-pt. 7.30-19.30, . u.a-.u ----- : - te| 430 55 23 430 55 00 w 196
_____________________ www.bonifratrzy.krakow.plx ■ - 
ISO 9002 • ISO 14001 • AKREDYTACJA f

♦ badania wstępne i okresowe
♦ szczepienia ochronne

1302760313645903

Podgórska Poradnia Lekarska
K-ów Rynek Podgórski 14 
tel. 656-27-51, 656-24-90 
pn, - pt. 8-20, sob. 8-13

• Konsultacje wszystkich specjalistów;
• Badania laboratoryjne, hormony, bakteriologia
• EKG,ECHO SERCA,USG,kolor Doppier-pelny zakres

• EKG wys. (bieżnia), Holter
• Gastroskopia, rektoskopia, cytologia, czystość
• Testy ciążowe;
• Badania okresowe, badania kierowców;
• OKULISCI-pełny zakres badań
• Audiometr - badanie słuchu
• RENTGEN ■ ogólny i zębów

<4>

■■udzielamy
rabatów do 207^

13122203

SŁUCHOWE
refundacja kas chorych i PFRON 

♦szeroki asortyment ♦dobór komputerowy 
♦raty nieoprocentowane* laryngolog 
♦wideotoskopia - diagnostyka szumów 
usznych ♦ bezpłatne badania słuchu 

♦wizyty domowe________________________

Kraków, ul.Urzędnicza 10 
IO tel.(012) 632-41-74 
V filia: Krzeszowice, ul. Wyki 3

tel.(012)282-64-57 y

B
n I N M E D s

APARATY I

SŁUCHOWE
Kraków, ul. Czapińskiego 3, tel.631-13-80
Kraków, ul. Rusznikarska 17. tel. 634-42-23
Wieliczka, ul. Szpunara 20, tel. 278-11-83
Oświęcim, Eskulap,

ul. M. C. Skłodowskiej, tel. 842-43-42
Olkusz, Gal-Med, ul. Sławkowska 4,

tel. 754-34-64

RENTGEN USG
KRZYSZTOF WYROBEK 
SPECJALISTA RADIOLOG 

Kraków, Smoleńsk 25a 
tel. 422-00-63

Pełny zakres badań dorosłych i dzieci 
WYNIKI NATYCHMIAST

SPIRALNA TOMOGRAFIA 
KOMPUTEROWA

Okulistyka
13032803

Salon Optyczny 
dyplomowany optyk 
dr inż. Jerzy Słomski

L -PEŁNY ZAKRES USŁUG
STOMATOLOGIA • PROTETYKA • ORTODONCJA

PROMOCJE ŚWIĄTECZNE l
PORCElana od 320 zł

4 Plac E. Berkowskiego 10 © (012) 656-43-02,656-70-55 
O- ul. Szwedzka 27 ©(012)266-39-03

13888103

aparaty 9 
SŁUCHOWE

APARATY i 
SŁUCHOWE

• badanie słuchu • dobór komputerowy 
♦wizyty domowe • sprzedaż • serwis 

„FONIKA” Kraków 
Ul. Długa46/1,634-25-51 

Na Skarpie 27, 425-70-07 
Refundacje NFZ i PFRON

13122703

♦ dobór komputerowy ♦ badania
♦ sprzedaż ♦ naprawy ♦ akcesoria

„FONMED” s.c. KRAKÓW
ul. św. Katarzyny 4, (wejście od Augustiańskiej! 
Informacja i zapisy: tel./fax 430-61-53

. Zniżki z ubezpieczenia, refundacje i raty.

komputerowe badanie wzroku i pola widzenia 
'zabiegi operacyjne ■ laseroterapia 
laserowa korekcja wad wzroku ■ konsultacje 
> soczewki kontaktowe kolorowe, 
progresywne, toryczne

Specjalność

OKULARY PROGRESYWNE
• okulary do komputera
• szkła korekcyjne supercienkie
• fotochromy brązowe, szare, zielone

Gabinet Okulistyczny 
dr n. med. Joanna Słomska 

^ dr n. med. Renata Urban^^

Ostry wzrok... 
bez okularów

nowoczesne metody korekcji wad wzroku

- natychmiastowy powrót do aktywnego życia 

- najszerszy zakres korygowanych wad 

PROMOCYJNE CENY DO KOŃCA ROKU

40-1 oc 04 KRAKÓW, UL. MIKOŁAJSKA 26 4.97 17 f)7
421-35-21 www.okulista.krakow.pl________ n 13-U3

Centrum Okulistyki

IlMTEMEOIJCA
ul. Zwierzyniecka 29 

31-105 Kraków

telefony:
(012) 43 11 766
(012) 43 11 782

rejestracja: pon.-pt. 8-16

krakow@intermedica.pl 
www.intermedica.pl

13652303 796030SC

mailto:biuro@medicina.pl
http://www.medicina.pl
http://www.klinika.krakow.pl
http://www.kardiodent.medi.net.pl
mailto:kardioden.t@medi.net.pl
http://www.kcm.pl
http://www.bonifratizy.krakow.pl
http://www.bonifratrzy.krakow.plx
http://www.okulista.krakow.pl
mailto:krakow@intermedica.pl
http://www.intermedica.pl
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DZIENNIKPOLSKI

„ABA- Dent” protezy, naprawa. Spokojna
18,012/294-76-46. 137722/A

ATRAKCYJNE niskie ceny! Bezbolesna sto­
matologia. Protezy, naprawy. Dyżur: soboty, 
niedziele, święta. Kazimierzowskie 7, 
/012/647-02-01, /012/649-03-45.130003/A

BEZBOLESNE zabiegi, protezy bezklamro- 
we, porcelana (zatrzaski korzeniowe- para- 
dontoza), RTG. Józefitów 3/10,634-43-00. 

128956/A

DOSTAWY naprawy, protezy. Poniedzialek- 
- niedziela 10.00-18.00. Wrocławska 19. 
/012/632-90-24. 136868/A

EKSPRESOWA naprawa protez. 10.00- 
18.00, aleja Słowackiego 50, /012/633- 
82-50. 129496/A

GABINET Stomatologiczny ul. Pachońskie- 
go 8. Rtg, leczenie bezwiertłowe abrazją po­
wietrzną. Poniedziałek -piątek 8.30 -12.00, 
15.00 -19.00; sobota 8.30 -11.30. 
/012/415-57-57. 20674/A

„KAMA-DENT". Ekspresowa protetyka, pro­
tezy (3 dni), usuwanie zębów. Prądnicka 
59,/012/633-14-74. 136950/a

POGOTOWIE stomatologiczne, pełny za­
kres leczenia. Mogilska 121. Czynne pon- 
-sob. 8.00-22.00, niedziela 9.00-21.00. 
/012/413-04-66. 121024/A

PROTEZY, ekspresowe naprawy, dostawia­
nie zębów, os. Boh. Września 1 A/ 3G. 
012/645-93-33. 129915/A

PROTEZY, naprawy. Tanio. Urzędnicza 27, 
012/634-12-42. 19212/A

„WIE-MAR-DENT”- stomatologia protetyka, 
własne laboratorium. Codziennie 9-19, Sta- 
chiewicza 3, Azory. /012/637-14-41. Przy­
stępne ceny. 134323/A

WIZYTY domowe! Stomatolog. 012/636- 
69-98. T30088/A

NAPRAWA 
PROTEZ „ 

na poczekaniu g
• korony, mosty z porcelany. 8

• LECZENIE
PROTEZY W CIĄGU 1 DNIA.

ul. Łokietka 13, tel. 633-97-88,8”-20°" 
ul. Na Błonie 3, tel. 638-69-91,900-19°°

** Biernackiego 3 (boczna Kazimierza Wielkiego)ff hieni tel. 633 44 42, 632 94 44, czynne od 900 do 2100

Stomat ologia estetyczna Niedzielaiświęta9-20

► Chirurgia ► Protetyka NOWOŚĆ ! bezboleśnie
► Ortodoncja- aparaty

stałe, ruchome unurnćó iw koronach
(konsultacje profesorskie) NUWUOb . porcelanowych

13030403

Rentgen zębów

nEuroDent
Mffl CENTRUM DENTYSTYKI 

Leczenie zachowawcze, 
ortodoncja; protetyka, 
ęhirurgia, implanty.
RTG punktowy i panoramiczny 
WYBIELANIE ZĘBÓW
PI. Biskupi. 18, pn.-pt. 8-20; sob. 9- 
634-58 93:634-24-0?

NOWOCZESNA STOMATOLOGIA 
PEŁNY ZAKRES USŁUGUJ 

RTG na miejscu

i RYNEK DĘBNICKI 13/6 I P. 
tel. (012) 269-13-35 

_______pon. - pt. 9°°-1900_______
Filia: ul. Nadzieja 1a (boczna Dauna) 

tel. (012) 265-78-24 
pon. - pt. 15“-19°°

IBezpłatneznieczulenia dozabiegów|

Rynek Podgórski 12 (wejście od ul. Brodzińskiego 2) 
pon.- pt. 9.00- 20.00, sob. 9.00- 14,00.

tel/fax (012) 423-54-45; 296-20-151-^

Protezy i usuwanie zębów w domu pacjenta 
Rabaty dla emerytów i rencistów

STOMATOLOGIA
Pełny zakres usług 

Leczenie Chirurgia 
Protetyka Ortodoncja 

Narkozy ________

SPECJALISTYCZNE
LECZENIE 

STOMATOLOGICZNE 

DLA DZIECI 
i DOROSŁYCH

< ORTODONCJA 
\ ul. Podwale 2, Z 

\tel. 430-10-50/

DIAGNOSTYKA, RTG zębów, zniżki dla stu­
dentów. Uwaga! komplet zdjęć dla ortodpn- 
ty- promocja. Dzieci, dorośli, najniższe daw­
ki promieniowania. Ul. św Gertrudy 16 (róg 
Sebastiana). /012/429-58-89, /012/421- 
72-24. 133554/A
PANORAMICZNY, cefalometryczny, punk­
towy, Gertrudy 8,8.00-19.00, soboty 9.00- 
14.00. Najtaniej. 411-92-64. 127865/A

PANORAMICZNY, cefalometryczny, punk­
towy, Zacisze 6. /012/422-22-66. 131183/A

153447O2B 13645403 13031903

STOMATOLOGIA
Kompleksowa opieka stomatologiczna
NOWOŚĆ: miękkie protezy nylonowe 
s 269 32 76 © 602 398 122

MIESZCZAŃSKA 4
(os. Podwawelskie) ° 
pn.-pt. 14.30-20.00 §

fOky91 KLINIKA STOMATOLOGII
Q|B ESTETYCZNEJ

<7 lek. słom. Barbara Borowska-Jachym

13028606

DEPTAŁ CENTRUM 
STOMATOLOGICZNE

Kraków - ORTODONCJA
» CHIRURGIA « wszelkie zabieai. irnnlantv

ul. Karmelicka 3 - PROTETYKA - nowoczesne metody
tel.421-48-00 - STOMATOLOGIA zachowawcza

- STOMATOLOGIA dziecięca promocyjne
pon.-pt. 9-21 - RADIOWIZJOGRAFIA ceny
sob. 9 -14 - BEZBOLESNE znieczulenia - syst sm the Wand

Kielecka 7, tel. (012) 411-96-13,411-56-04 
os. Kalinowe (012) 648-11-97

o Leczenie - Rtg
o Chirurgia - Narkozy
o Protezy - Zatrzaski_____

DENTYSTYKA

- korekta kształtu i koloru zęba Zdjęcia RTG:
- licówki porcelanowe ...punktowe
- implanty » panoramiczne
- rekonstrukcja złamanych zębów “ ^nbntnSynp
- korony pełnoceramiczne mplantoiogiczne

. protezy bezklamrowe
« ortodoncja (estetyczne aparaty stałe)
- specjalistyczne zabiegi chirurgii stomatologicznej

$MEDICINĄ— 
L ul. Rogozińskiego 12, 

tel. (012) 412-24-59, 412-68-20, 412-12-79

CHIRURGU SZCZĘKOWA 
- ZNIECZULENIE MIEJSCOWE I OGÓLNE i

UL. BARSKA 12
TEL. 267-01-55, 269-2945

STOMATOLOGIA ZACHOWAWCZA. PROTETYKA 

\_____________ /

STOMATOLOGIA

WYBIELANIE • LAKOWANIE 
protetyka - promocja 10% 
Usługi w domu pacjenta • Raty, karty płatnicze

Dla wszystkich Pacjentów bezpłatny parking pod biurowcem CBL, Lubicz 23

——
AGMADENT

STUDIO STOMATOLOGICZNE 

PEŁNY ZAKRES USŁUG
PROTETYKA* RENTGEN 
PROTEZY INYLOlSÓWE 
LECZENIE BEZ WIERTŁA

STOMATOLOGIA
PEŁNY ZAKRES USŁUG 

ul. Lubelska 18 
godz.14.00 -21.00

Dobrego Pasterza 16, pn.-pt. 9-20 
tel.412-32-03 sob. 9-15 tel. 632-32-32

I Czynne pon. - pt. 8.00 - 21.00, sob. 9.00 -14.001 
|www.dentystyka.krakow.pl| 

13638403

PROTEZY 
naprawy 

ul. Wadowicka 3 (HYDROPOL) 
II piętro, pok. 211 

czynne: 9-19, SOB. 10-13 

tel. 269 28 70
12813803

Kraków ul. Lubicz 24 tel. 430-34-63, kom. 0604 407 042
Nowa Huta os. Teatralne 10 (kinoświt) tel. 644 89 01

Zapraszamy od pon.- do pt. 9-19, sob. 9-12
13153503

V 
A 
D 
E 
IM

LECZENIE, PROTEZOWANIE 
PORCELANA

LASER - ŻEL
REKONSTRUKCJE l 

ZŁAMANYCH ZĘBÓW
|ul. Długa 30 rej. (8-20) tel.(G12) 4233192

13151903

STOMATOLOGIA CAŁODOBOWO WDENTA || MED również w niedziele i święta

13030703

Raty - Rabaty - Super Expres

czynne: 9-20 sob. 9-14

Pełny zakres usług

13014103

PI. Sikorskiego 9/10

tel: 012 422-56-60

*■

DUŻA PROMOCJA CENOWA

Amidentwww.amident.pl

ul. Wiślna 2, ul. Starowiślna 2 

tel. (012) 619-91-76,

w godzinach:
pn. - pt.: 8 - 18
sob.: 10 -

iK Reklamy i ogłoszenia
| przyjmujemy w kasach

421-89-48
430-21-88-I p.

★ ■=

GLOBUS
Pełny

zakres usług stomatologicznych
specjalizacja:

LECZENIE CHORÓB DZIĄSEŁ
WĘGIERSKA 4/1 

656-30-56 |8 - 21 pon. - pt.j 
2-36-93 Is-uŁob. 

www.dentysta.com.pl
13645703

Dentimed
ul. Rakowicka 1 (430-37-07
os. Złoty Wiek 77 C649-92-ioj 
os. Kościuszkowskie 6 C64o-2o-5o|
STOMATOLOGIA ZACHOWAWCZA, 

CHIRURGIA
KORONY. MOSTY. REKONSTRUKCJE 

NOWOŚĆ!!
NIEŁAMLIWE PROTEZY NYLONOWE

13714703

 LECZENIE I USUWANIE W NARKOZIE
 CHIRURGIA, IMPLANTY
 BEZBOLESNE BOROWANIE LASEREM, ŻELEM
 ORTODONCJA APARATY STAŁE, RUCHOME
 PROTEZY, MOSTY PORCELANOWE, NAPRAWA PROTEZ 

RENTGEN PANORAMICZNY CYFROWY, PUNKTOWY 
STOMATOLOGIA DZIECIĘCA ( Wizyty Domowe )

Kraków, ul. Na Zjeździe 13 (Plac Boh. Getta) obok banku BPH 
tel. (012) 259-80-00

Kraków, ul. Augustiańska 13 (równoległa do ul. Krakowskiej)
tel. (012) 292-33-00, 430-60-76

13646103

w u

A * ■ CENTRUM STOMATOLOGIICAŁODOBOWE rodzinnej
- bezbolesne znieczulenia komputerowe - system „WAND“
- protezy w ciągu 1 dnia, naprawa protez
- licówki, mosty, korony porcelanowe i pełnoceramiczne
- protezy zatrzaskowe i teleskopowe
- korekta kształtu i koloru zęba, wybielanie, piaskowanie
- rekonstrukcja złamanych zębów
- chirurgia - zabiegi w narkozie, protezy natychmiastowe, podcinanie 

wędzidełek, implanty, bezbolesne borowanie i
- ortodoncja: aparaty stałe i ruchome (białe, kolorowe) 1
- laseroterapia, mosty kompozytowe - bez oszlifowywania zębów
- usuwanie kamienia ultradźwiękami; szynowanie zębów
- RTG punktowe, panoramiczne, cefalometryczne

£□

NOWOŚĆ W STOMATOLOGII!!!
Borowanie bez wiertła!!! Wiercimy powietrzem!!!

> bezboleśnie *4 bezstresowe
bez znieczulenia bez drgań

Kraków, ul. Zacisze 6, koło dworca (przecznica z Basztowej)
tel. 422-22-66 www.nonstopdent.krakow.pl

A j STUDIO STOMATOLOGII ESTETYCZNEJ 
’• j j/J dr n. med. Barbara Książkiewicz-Jóźwiak TOWARZYSTWA PROTETYCZNEGO 

k 'fi S tel. 633-20-38 Kraków, ul. Batorego 6/2, e-mail: info@studiose.med.pl; www.studiose.med.pl

w listopadzie igrudniu zniż tą i promocje U!
-------- r.-----------------r.------- r.---------orcelanowe9\(pwe metody: protezy nylonowe, fyronyporc 

(galwo.no, cyrtćpn), nowe implanty...

iOJOiiOli

BEZPŁATNE KONSULTACJE

M.Kowolczyk-Kwaśny

kowdent
__________ dr n. med. St. Kownacki

Wszelkie usługi stomatologiczne
Nowości:

• leczenie próchnicy bez wiertła, bez stresu. HEOLOZONE • bezbolesne 
znieczulenia komputerowe - system „WAND” • implantologia-implant 

w jeden dzień system Branemark i inne • licówki, mosty i korony Procera
- nowość w estetyce • wybielanie zębów najnowszymi metodami

• likwidacja przebarwień w jeden dzień - technika plazmowa
• mikroskopowa metoda leczenia kanałowego • leczenie próchnicy 

bez wiertła: żel, laser • bezbolesne usuwanie złogów nazębnych 
• sterowana regeneracja tkanki kostnej

13031103

Ul. józefińsko 43
O 656-00-10

ul. DIETLA 85/1, tel 422-41-41, pon.-pt. 8-21, sob. 8-14
ul. DIETLA 75/2, tel. 429-21-84, pon.-pt. 8-21 15282602

12776803

http://www.dentystyka.krakow.pl
http://www.amident.pl
http://www.dentysta.com.pl
http://www.nonstopdent.krakow.pl
mailto:info@studiose.med.pl
http://www.studiose.med.pl
galwo.no
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Odnowa Biologiczna w
NOWOŚĆ!!!

LASEROWE USUWANIE CELLULITU

Centrum Medyczne

GABINET KOSMETYKI LASEROWEJ

najnowocześniejszym systemem laserowym TRI ACTIV 
do walki z cellulitem I nadmiarem tkanki tłuszczowej

FOTOODMŁADZAME
za pomocą Jedynego w Europie IPL D-light SR do bezlnwazyjnego 
usuwania: zmarszczek, rozszerzonych naczynek (pajączków) 
zmian pigmentowych (przebarwienia, piegi, plamy posłoneczne)

DEPILACJA LASEROWA
laserem diodowym Light Sheer

KRAKÓW UL SŁAWKOWSKA 6 TEL 012 422 80 30

Zabiegi laserowe 
depilacja 

zamykanie naczyń 
usuwanie przebarwień

Dermatologia estetyczna 
zmarszczki • przebarwienia • blizny 

rozstępy • włókniaki 

wypadanie włosów • brodawki 8 
nadpotliwość • modelowanie ust s

Restylane • peelingi medyczne 
New Fili • Botox • krio- i mezoterapia 

012 422 55 55 pl. Szczepański 3 
www.consensus.med.pl

Gabinet 
■ Kosmetyki 
uLFforiańska 8 LaSerOWej 
tel. 292 74 65 www.dlernied.pl 
♦ trwała depilacja najstateczniejszym

laserem diodowym
♦ makijaż trwały I tatuaż biologiczny 

metoda NR IW EUROPIE
♦ fotoodmładzanie V
♦ usuwanie zmian naczyniowych1
♦ mikrodermabrazja
♦ usuwanie blizn i przebarwień 

potrądzikowych
♦ leczenie trądziku
♦ kosmetyka tradycyjna
byliśmy pierwsi !

jesteśmy najlepsi !

SPA RIO w Krakowie!
< sauna sucha, mokra, jacuzżi/|| 

j solarium, kosmetyka, fitness 
Club SPA, masaże

CAŁY DZIEŃ „zabawy” - 20 zł 
Codziennie 10.00-23.00

Pl. Matejki 2/4,
tel. (012)425-62-75,506-031-944

?(-(-(-203C

PRZEDŁUŻANIE

WŁOSOW
| ZAGĘSZCZANIE

WARKOCZYKI

13802003 13033103

dermatologia estetyczna • usuwanie 

zmian skórnych • peelingi medyczne 

• wypełnianie zmarszczek i ust
Rejestracja od 10.00 do 18.00, 
tel. 423-26-25, 0602-60-13-91 

|ul. Sławkowska 4 (oficyna, I piętro), 

GABINET KOSMETYCZNY § 
tel. 423-26-25. 1

Salon Fryzjerski "GAGA" 
"TOMEX" ul. Bieńczycka lok. 117 

tel. 0602-114-789

GABINET DERMATOLOGII ESTETYCZNEJ 
lek. med. Renata Hejmo dermatolog

13083703

PEŁNY ZAKRES - DOROŚLI I DZIECI

Operują Członkowie 
Polskiego Towarzystwa Chirurgii Plastycznej
- - ' - - - >K40M« ' zmm

CHIRURGIA PLASTYCZNA

REJESTRACJA: 
tel./fax 0 12/ 659 51 20; 0 507 183 118 

w godz. 11.00 -17.00

SPECJALISTYCZNE CENTRUM
CHIRURGICZNE
Kraków, ul. Tuchowska 6b/5

RZUĆ | 
PALENIE 95%;

(
Biorezonans ONDAMED \

Jedyny w Polsce Południowej I 
Odchudzanie - Alergie

Nerwice • Migreny • Kręgosłup i inne j 
t Przychodnia Salwator / 

ul. Komorowskiego 12 pok. 622 
427-17-17

[Filie: Myślenice, Krzeszowice
13654303

13052203

odchudzanie, cellulitis, 
ujędrnianie, trądzik, blizny, 
przebarwienia, naczynia, 

brodawki, owłosienie, 
przekłuwanie, makijaż trwały,

Akademia Zdrowia 8

wg dr. Jana Kwaśniewskiego |
Jedyny w Europie

Pierwszy w Polsce PROGRAM Leczenia Nadwagi. 
Prądy selektywne, kąpiele, masaże z udziałem preparatów BIOO-ORGANO-MINERAL- 

NYCH przywrócą zdrowie i młodą sylwetkę. Ponadto konsultacje lekarzy dietetyków w le­

czeniu miażdżycy, nadciśnienia, osteoporozy, cukrzycy, migreny, nerwic i wielu innych. 

Informacja w godz. 11-17, ul. Makowa 1, tel. 012/655-35-51

GABINET MEDYCYNY 
ESTETYCZNEJ ART KOLAGENA 

Kraków, ul. Garncarska 8, 
012/429-12-13

• Bezoperacyjne usuwanie zmarszczek pozio­
mych i pionowych czoła, kurzych łapek, 
bruzd nosowo-wargowych, blizn 'potrądziko­
wych. • Powiększanie i modelowanie ust.

• Eliminacja nadpotliwości pach i dłoni.
• Rewelacyjne peelingi: exoderm i weekend peel.
• Wypełnianie ubytków tkanki podskórnej.
_________DERMATOLOG _____
KONSULTACJE LEKARSKIE BEZPŁATNE

BOTOX, RESTYLANE, DERMAL.IVE, 
NEWFILL, BIO ALCAMID 13195403

RZUĆ 
PALENIE!

Cena zabiegu 35 zł 

GABINET BIOREZONANSU 
• OTYŁOŚĆ - terapie odchudzające 

•ALERGIE oraz 270 chorób n

ST RAD OM 1, I p. |
TEL.(012)421 34 04 ”

n7i w 15 min 
za 30 zł

PALENIE
BIOREZONANS 012/632-96-98

Warszawska 20, czynne 8.00 - 20.00
Al E B IEtanie >esty 0DCZUIE ALE HU IC 270 alergenów 
• kręgosłupy, rwy, RZS, stawy T fi klin 
• nerwice, hemoroidy, nałogi InillU

oey.\amodawCov

/ %

J ODNOWA

■7, BIOLOGICZNA 2

% $

19 v

PODARUJ SOBIE
PIĘKNIEJSZE CIAŁO
I MŁODSZĄ TWARZ...

(jesienne pro moc JE~nr)
BIOCYBERNETYCZNA REDUKCJA 
ZMARSZCZEK, TKANKI TŁUSZCZOWEJ, 
CELLULITU, ROZSTĘPÓW, LIFTING 
TWARZY, BIUSTU, POŚLADKÓW 

CBeautytek w Krakowie^ 
Gabinet Beauty-Med Konfederacka 11 

( Tel. 269 44 99, 0603 401 367 J

13230903

Światowy lider 

w przedłużaniu i zagęszczaniu 

włosem naturalnym 

zaprasza do nowego salonu 
przy ul. Kalwaryjskiej 22/2

Styl doskonały przez 10 m cy 

Rezerwacja tel. 296-30-15

Usługi wykonywane są 8 
indywidualnie dla każdego klienta! |

ZRÓB
TO U NAJLEPSZYCH !!
PRZEDŁUŻANIE WŁOSAMI 

NATURALNYMI
REWELACYJNA CENA JUŻ OD 600 zł 
♦ KOMPUTEROWY DOBÓR FRYZUR 
+DIETA CAMBRIDGE 
tel. (012) 41-41-333, 414-23-87

Reklamy i ogłoszenia 
przyjmujemy w kasach:

ul. Wiślna 2, ul. Starowiślna 2,
tel. (012) 619-91-76,

w godzinach:
pn. - pt.: 8" - 18”, 
sob.: 10” - 14"

| Dziennik Po;,skT

3B CHIRURGIA PLASTYCZNA
..... . J.... —................... ............... . .... . ..... ........................... —......  -

lek. med.

Artur Zawisz
specjalista chirurgii plastycznej 

z Polanicy Zdroju

tel. kom. 0608 099 939

- korekcja zmarszczek 
twarzy, szyi, powiek s

- korekcja nosa, uszu i piersi
- modelowanie sylwetki .
- korekcja blizn, itp.

RZUĆ PALENIE
NAJSKUTECZNIEJSZE! terapie antynikotynowe
i inne BIOREZONANSEM (od 25 zł) Rewelacyjne efekty I 

DIAGNOZANOWEJ GENERACJI 
Komputerowa ocena organizmu aparatem________ "OBERON"
ul.Brożka ( przy pętli w Łagiewnikach)), Informacja i rejestracja
os. Złota Jesień (Hotel Felix) a 647-43-28

DEPILACJA LASEROWA
W LISTOPADZIE SUPER PROMOCJE ZADZWOŃ

KOSMETYKA - THALGO 1O-TY ZABIEG GRATIS 
APARATEM SKIN MASTER PLUS: czyszczenie skóry 

bez wyciskania, nawilżanie, regeneracja, lifting, 
/£> / usuwanie przebarwień, rozstępów.

WYPEŁNIANIE ZMARSZCZEK, POWIĘKSZANIE UST 
jćjŁtiUL____________ MAKIJAŻ PERMANENTNY, TIPSY

13628903
Kraków, ul. Wielopole 18 b tel. (012) 423-24-48, 423-24-56

13653903

( NZOZ "Centrum Chirurgii Plastycznej i Estetycznej 3B" s.c. 
tel./fox (012) 636-64-36.636-66-00 30-052 Kraków, ul. Nowowiejska 3

13089203

ŚWIAT SERÓW 
iii 1WW&8 S (W tó. ł0!2ł 431ŻS S5

Największy w Krakowie 
wybór oryginalnych serów fenportowanych 

I regłonaJnych przysmaków polskich. 
Konsumpcja i degustacja na miejscu.

Deski serów.
Zapraszamy do nasi g 

SEROWNIA | 
F ransen producent ł dystrybutor

'""N. nie tylko ciastka 
kj/licjldlsCl/j robimy najlepsze 
''^■—-"'121037 73 35

ZESTAWY KANAPKOWE
7V« każdą, okazję...

umów ftaneuekteh w

ul. Radzikowskiego 37
■ kanapki , sałatki , grill, 
kawa, herbata, lody itd.

■ pełny serwis gastronomiczny
■ menu wg. życzenia klienta
■ referenefe

Szeroki wybór kompozycji smakowej
Dostawa powyżej 80 zł na terenie Krakowa GRATIS

Mile wieczory w "CAFE SUKIENNICE 
Muzyka na żywo 

KARAOKt- każda sobota 
wstęp wolny

Rynek Główny 1/3 
tel. (012) 422-24-68, fax 423-10-99

Cfltyjcuua/e .sfręcfzinz 
czw (o rtajlwt/zóy

''esfaa/nę/i w cnra/towie 
Bankiety i przyjęcia 

pełne przepychu i fantazji. 
Piątki taneczne 

zapraszamy 
Na zabawę 

andrzejkową 
tel. 012/654-52-94 
Kraków, ul. Kordiana 19 

www.oberza.pl 
Oeril SĄiliaU

W soboty konieczna rezerwacja

Ekskluzywne 
kanapki |Q|| 
Dostarczamy na konferencje, 

przyjęcia okolicznościowe, 
szkolenia itp.

WESELA
Przyjęcia okolicznościowe 

Dancingi - codziennie
ERMITAŻ Zespół muzyczny WARSZAWIANKA

Kraków Kraków
ul. Lubicz 15 ul. Dunajewskiego 4
tel. 430-38-45 tel. 422-67-33 |
~^^<oni^0602668543-^vłaściciel— 

13654603

152881F

USŁUGI GASTRONOMICZNE 
W PEŁNYM ZAKRESIE
* przyjęcia okoliczności 

(weselne, rocznicowe)
* bankiety
* imprezy dla firm 

(równie? plenerowe)
* organizacja i prowadzenie stołówek

tel. (12) 285 52 64
13643303

CATEiffING

- TOPTY piętrowe X 
okolicznościowe • 

. CIASTA, ciastka ;

: 12/637-73-35 deserowe Z 
• *PL. DOMINIKAŃSKI 1 !
Z * ŚW. TOMASZA 18 Z 
I * BUDRYKA 8 Z
■ * PL. IMBRAMOWSKI S4 - 
. * MAKRO* CARREFOUR - ■ 
Z ZAKOPIANKA, CZYŻNYt «■>■■■■■■■■>■■■■■■■■■■■■■■■■*

152881G

292 20 20, 292 29 29
Dostawa na terenie Krakowa gratis!

13033803

W TĄ WY^TKOWĄ tW‘ODKRY|ą*Y

ZACZARÓWWA A 
MAGICZNE TAŃCE 

150 ZŁ (oo osoby)

13033803

Restauracja Diana
J _______________ 'A

ZctOFclSZtł 118

wieczorki taneczne - wstęp wolny
przyjęcia okolicznościowe Q m

WESELA_______ J 7
ul. Kazimierza Wielkiego 117, tel. 636-33-36

13082603

VI LLA DECIUQV a i- s r \ i k a \ r

WESELE, ANDRZEJKI, STUDNIÓWKA, SYLWESTER
ZAPRASZAMY

Tel. 012/425 33 90 willadecjusza@vd-restauracja.pl
www.vd-restauracja.pl______________133534038

Informator SUFLER Młodej Pary 
Wojskowy Ośrodek Kultury 

zapraszają na

VI Konkurs 
Kapel Weselnych 

23 listopada 2003 (niedziela) 
godz. 15.00'

Kraków, ul. Zyblikiewicza 1 

Wstęp wolny 

www.firmyweselne.pl
13731803

S1ONECZNA 
PRZYSTAŃ s
Dom dla osób starszych | 

z fachowa opieką s

Tel. (012) 27O-O1-8O, 
0603-225-282 

www.slonecznaprzystan.prv.pl

SPECJALISTYCZNA 
LECZNICA DLA ZWIERZĄT 

ul. Brodowicza 13, 
tel. 411-28-67, 411-84-98

pon.-pląŁ S^O”, soŁ-niedz. 8>l-14’c, l^ ai"
• RTG, laboratorium weterynaryjne s
• salon fryzjerski
• specjalistyczny sklep dla zwierząt 8 
Dyżur całodobowy TYLKO w nagłych wypadkach.

PROMOCYJNE CENY KARM.

LECZNICA DLA ZWIERZĄT 

lek. wet. KRZYSZTOF KLIMAS 
Kraków, ul. Szybka 29

(obok placu targowego w Bieńczycach) 

pn. pt. 1200-1900 sob. 900-1100 
tel. 0601-47-70-50, 

(012) 642-08-49
porady, szczepienia, leczenie ozonem, 
zabiegi chirurgiczne.
Możliwość zamawiania 
wizyt domowych 12948803

http://www.consensus.med.pl
tel._292_74_65_www.dlernied.pl
http://www.oberza.pl
mailto:willadecjusza@vd-restauracja.pl
http://www.vd-restauracja.pl
http://www.firmyweselne.pl
http://www.slonecznaprzystan.prv.pl
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Sukces bez cudów
Andrzej Bąbaś nowym prezesem RKS Garbarnia

46-letni Andrzej Bąbaś został wybrany no­
wym prezesem RKS Garbarnia. Podczas wczoraj­
szego Walnego Zgromadzenia Sprawozdaw­
czo-Wyborczego jego kandydatura została jed­
nogłośnie zatwierdzona przez delegatów. Wybra­
no także nowy, 11-osobowy zarząd i udzielono 
absolutorium władzom poprzedniej kadencji. 
Dotychczasowy sternik „brązowych” Maciej Gi- 
goń przepadł w wyborach do zarządu.

- Parę miesięcy temu spotkałem się z kolegami 
z zarządu Garbami, którzy wytłumaczyli mi, czym 
jest ten klub, dlaczego jest taki ważny, jakie ma kło­
poty i jakie są możliwości ich rozwiązania. Do kan­
dydowania na prezesa skłoniła mnie historia Gar­
bami, która zasługuje na lepszą przyszłość, i nawią­
zanie do dawnych tradycji - mówił Bąbaś. - Jest 
w tym klubie grupa zapaleńców. We współpracy z ni­
mi mogę coś osiągnąć. Po czasie ostrej walki trzeba 
zakończyć sprawy w sądach i należy rozpocząć two­
rzenie sportowego sukcesu. Tylko on może przycią­
gnąć sponsorów. W tym celu zamierzam z nowym 
zarządem sporządzić program działania na najbliż­
sze lata. Cudów w szybkim czasie nie da się jednak 
dokonać. Postęp musi być stopniowy. Początkowo ce­
lem niech będzie awans piłkarzy do trzeciej ligi. 
Przykładem odpowiedniego rozwoju może być Groc- 
lin Dyskobolia Grodzisk Wielkopolski. Tam sporto­
wy sukces budowano przez 10 lat - stwierdził nowy 
prezes, ostatnio zatrudniony w grupie kapitałowej 
Tele-Fonika na stanowisku dyrektora generalnego.

Kandydaturę Bąbasia zgłosił jeden z najbardziej 
zasłużonych „garbarzy” - Jerzy Jasiówka. Z uczest­
nictwa w wyborach zrezygnował dotychczasowy 
prezes Maciej Gigoń, który nie został także wybra­
ny do 11-osobowego zarządu klubu. Z 16 głosami 
(na 47 możliwych) znalazł się on-w gronie trzech 
kandydatów, którzy nie weszli do nowych władz. 
Pozostali to dotychczasowi wiceprezesi - Wiesław 
Wójcik i Ryszard Szłapak.

Kadencja starego zarządu, biegnąca od 1999 ro­
ku, upłynęła na uporczywej walce o przetrwanie 
Garbarni. Przed sądami toczyły się rozmaite postę­
powania, będące konsekwencją działań wcześniej­
szych sterników klubu. Głównym ich motywem by­
ła sprzedaż (wedle ostatnich postanowień sądo­
wych - bezprawna) osobom „z zewnątrz” 6 ha klu­
bowych terenów na Ludwinowie. Jak wynika 
z wczorajszego sprawozdania komisji rewizyjnej, 
ekipie Gigonia udało się też zmniejszyć dług klubu 
z 1,3 min do 160 tysięcy złotych.

Nowy skład zarządu RKS Garbarnia: Jerzy Ja­
siówka (47 głosów na 47 możliwych), Eugeniusz 
Batko (46), Jerzy Cierpią tka (46), Zbigniew Ja­
błoński (46), Krzysztof Kowal (46), Jacek Kaim 
(44), Józef Nowak (44), Bogdan Schneikart (44), 
Marek Siedlarz (33), Robert Planeta (32), Jacek 
Pęczak (31). Jakie funkcje pełnić będą poszczegól­
ni członkowie zarządu - dowiemy się w najbliższy 
czwartek.

(TYM, MARO)

W Krakowie grają hokeiści Cracoyii

W najsilniejszym składzie
Promocyjne ceny biletów po 5 zł

Młodzieżowa koszykówka

Wymiana ze Słowacją
Dziś w dwóch miastach na 

Słowacji rozpoczną się ligowe 
zmagania pomiędzy zespoła­
mi z Małopolski i Słowacji. 
Prezesi obu związków podpi­
sali umowę o współpracy, na 
mocy której zespoły juniorów 
i kadetów grać będą między 
sobą, w zimie na Słowacji, 
wiosną w Krakowie.

- Chcemy uatrakcyjnić roz­
grywki oraz dać szansę spraw­

Trzecia kadencja
Rozmowa z prezesem AZS Kraków 

prof. dr. hab. inż. JANEM KUSIŃSKIM

Trial

Ostatnie zawody
- Serdecznie gratuluję ko­

lejnych 2 lat prezesury.
- Dziękuję, będzie to już mo­

ja trzecia kadencja. W ciągu mi­
nionych 4 lat starałem się reali­
zować nasz podstawowy cel, ja­
kim jest upowszechnianie kul­
tury fizycznej w środowisku 
akademickim. Udostępnialiśmy 
studentom wszelkie formy re­
kreacji ruchowej. Podejmowali­
śmy wiele inicjatyw w tym za­
kresie.

- Z czego może Pan być 
najbardziej dumny?

- Cieszy systematyczny roz­
wój naszej organizacji, w ciągu 
minionych. 2 lat przybyło nam 
blisko tysiąc członków. Obecnie 
AZS Kraków liczy około 4880 re­
gularnie płacących składki 
osób. Cieszy stale powiększają­
ca się o nowe dyscypliny i za­
wodników biorących w nie 
udział Liga Międzyuczelniana, 
niebawem poszerzy się ona 
o tak ciekawe dyscypliny, jak

W hali sportowej w Zielon­
kach rozegrana została przed­
ostatnia kolejka spotkań 
w krakowskiej trzeciej lidze 
futsalu. Awans do drugiej ligi 
zapewniły sobie drużyny Oli 
Play II Izatel i Subaru, w bara- 
żach o awans zagrają Żarłacze 
i Ruch. Z ligi spadlo Milo.

Wyniki: Ruch - Orły 9-3, 
Milo - MKS Grajpek II Grajów 
1-3, Mix Electronics - PP Gra­
my 1-2, Metropolis - Donnelley 
9-8, Subaru - Żarłacze 6-4, Vo- 
lvo - Bigmar 2-1. Pauzował Oli 
Play II Izatel. 

dzenia się z zagranicznymi ze­
społami, a na Słowację jest naj­
bliżej. Słowacka koszykówka 
jest mocna, zwłaszcza wśród 
dziewcząt; liczę, że nasze naj­
lepsze zespoły skorzystają na tej 
wymianie - powiedział prezes 
Krakowskiego Okręgowego 
Związku Koszykówki Zdzisław 
Kassyk.

Najpierw na Słowację wyje­
chali juniorzy i juniorki. Dziew­

siatkówka plażowa i wspinacz­
ka.

- Problemy AZS?
- Niestety, finanse, m.in. 

mamy kłopoty z utrzymaniem 
tak wspaniałej inwestycji jak 
tor kajakowy, wiele zmieniłoby 
znalezienie poważnego sponso­
ra strategicznego.

- Plany sportowe?
- Zbliża się wspaniały jubile­

usz 100-lecia istnienia AZS, 
przygotowujemy się już do tej 
uroczystości.

- Czym zajmuje się Pan 
prócz działalności sportowej?

- Pracuję na Akademii Gór­
niczo-Hutniczej, na Wydziale 
Inżynierii Materiałowej.

- Jak długo trwa Pana 
przygoda z AZS?

- Jestem w nim od 1964 ro­
ku, moją pasją zawsze była 
siatkówka, przez wiele lat by­
łem kapitanem drużyny AZS 
Kraków.

Rozmawiał: MICHAŁ GOLONKA

1. Oli Play
2. Subaru
3. Żarłacze
4. Ruch
5. Grajpek II
6. Donnelley
7. Orły
8. PP Gramy
9. Bigmar

10. Volvo
11. Mix El.
12. Metropolis
13. Miło

Strzelcy: 58

25 67172-57
25 65 156-69
25 54 103-67
25 49124-79
25 41 85-70
25 37 109-104
25 35 114-121
25 33 86-95
25 30 71-77
25 28 70-103
25 26 80-113
25 18 97-156
25 14 74-151

- P. Oleksy (Or­
ły), 47 - A. Mazela (Orły), 45 -
M. Porada (Metropolis). (PAN) 

częta rywalizować będą w Ru- 
żemberoku, chłopcy w Dolnym 
Kubinie. Wśród juniorek zmie­
rzą się ze sobą: Rużemberok, 
Bańska Bystrzyca, Zilina, Wisła 
Kraków, Górnik Wieliczka i Pa­
łac Młodzieży Tarnów. Wśród 
juniorów zagrają ze sobą: Dol­
ny Kubin, Bańska Bystrzyca, 
Svit, Wisła, Cracovia i Unia Tar­
nów.

(PAN)

W Pcimiu odbyły się ostat­
nie w tym roku zawody w tria- 
lu rowerowym organizowane 
przez Urząd Gminy w Pcimiu 
i PKS Dębnicki Kraków. Patro­
nat nad zawodami objął wójt 
gminy Pcim Andrzej Padli- 
kowski. W imprezie wzięło 
udział ponad 60 zawodniczek 
i zawodników z całej Mało­
polski i innych województw.

Zawody przebiegały bardzo 
sprawnie, dopisała pogoda, 
a zgodnie z oczekiwaniami 
prym wiedli czołowi w Polsce 
i jedni z najlepszych na świecie 
kolarze Aąuili Stryszów.

Wyniki, 10-latki: 1. Maciej 
Buksiak (SP 1 Pcim), 2. Jakub 
Łukaszczyk (SP 5 Nowy Targ);

AZS AGH o
Dobiegły półmetka roz­

grywki o drużynowe mi­
strzostwo Polski w badmin­
tonie. W elicie od lat utrzy­
muje się krakowski AZS 
AGH, który do tej pory wy­
grał tylko jeden mecz i bę­
dzie musiał się bronić przed 
spadkiem.

Podobnie jak przed rokiem, 
w lidze miało występować 
osiem zespołów (SKB Litpol 
Malow Suwałki, Technik Głub­
czyce, Piast B Słupsk, Hubal 
Białystok, AZS AGH Kraków, 
Masovia Płock, Stal Nowa Dę­
ba, Puszczykowo); miało, bo­
wiem przed startem wycofał się 
beniaminek - Puszczykowo. Po 
serii zasadniczej cztery pierw­
sze zespoły walczyć będą o mi­
strzostwo Polski, trzy ostatnie 
o utrzymanie.

W sobotę i w niedzielę, 
w obydwa dni o godzinie 19, 
w kolejnych meczach I—ligo­
wych hokeiści Cracovii podej­
mują na lodowisku przy ul. 
Siedleckiego SMSII Sosnowiec.

Będzie to pierwszy mecz, 
w którym tytularnym sponso­
rem pierwszej drużyny Craco- 
vii został ComArch. - Zapewnia 
to nam stabilizację finansową 
do końca sezonu. Liczę, że ta 
drużyna w play- off powalczy 
o ekstraklasę - mówi dyrektor 
sekcji hokejowej Adam Zięba.

Bez umowy, bez pensji
W I lidze piłkarek ręcznych: Pogoń 1922 Żory - Cracovia

Dziś, po dwutygodniowej 
przerwie, rozegrane zostaną 
mecze 9. kolejki I ligi piłkarek 
ręcznych. Outsider tabeli - Cra- 
covia zmierzy się na wyjeździe 
z będącą na szóstym miejscu 
Pogonią 1922 Żory (początek 
meczu o godz. 18).

Obie drużyny rozegrały po 
7 spotkań. Cracovia zdobyła... 
1 punkt, a jej rywal 8. Pogoń to 
spadkowicz z ekstraklasy, ale 
chyba trudno mu będzie w tym

W tym roku Klub Sporto­
wy Borek obchodzi jubileusz 
75-lecia istnienia. Jednosek- 
cyjny obecnie klub ma bar­
dzo bogatą historię i jeden 
z piękniejszych obiektów 
w naszym mieście. Główne 
uroczystości jubileuszowe od­
były się latem tego roku, dziś

12-latki: 1. Mateusz Święcicki 
(SP 10 Kraków), 2. Łukasz Sob­
czyk (Gliwice); 14-latki: 1. Syl­
wester Gębala (Aąuila Stry­
szów), 2. Rafał Goraj (Gimna­
zjum Jerzmanowice), 3. Grze­
gorz Wincenciak (SP 3 Myśleni- 
ce/Dębnicki Kraków); 16-latki: 
1. Kamil Łypik (Gimnazjum Za- 
krzów); seniorzy: 1. Damian 
Woźniak (Dębnicki), 2. Tomasz 
Stocki (Dębnicki); amatorzy, 
10 lat: 1. Kamil Flaka (Stronie), 
2. Jacek Zięba (Pcim); 12 lat: 1. 
Szymon Żurek (Zawoja), 2. Sa­
muel Pajdzik (Pcim), 3. Adam 
Zięba (Pcim); 16 lat: 1. Adrian 
Kosek (Kalwaria)... 3. Waldemar 
Nowak (Gimnazjum 17 Kra­
ków). . (PAN)

utrzymanie
- Przegraliśmy 3-4 z Huba- 

lem Białystok i przez to nie 
awansujemy do finałowej czwór­
ki, a była na to szansa - mówi 
trener AZS AGH Krzysztof Ho- 
dur. - Teraz przyjdzie nam wal­
czyć o utrzymanie, co powinni­
śmy osiągnąć. Ostatni turniej 
odbędzie się w Krakowie i zagra­
my w nim między innymi ze Sta­
lą Nowa Dęba, z którą powinni­
śmy sobie poradzić. Wówczas 
zajmiemy piąte miejsce, które 
zapewni nam ligowy byt.

Aktualna sytuacja w tabeli 
1. SKB SUwałki 5 10 32-3
2. Technik
3. Hubal
4. Piast B
5. AZS AGH
6. Masovia
7. Stal

4 6 21-7
5 6 19-16
4 6 15-13
4 2 12-16
4 0 6-22
4 0 0-28

(PAN)

Hokeiści Cracovii dopiero po 
raz drugi zagrają przed krakow­
ską publicznością. Tym razem 
ich rywalem będzie młoda dru­
żyna z Sosnowca. - To niebez­
pieczny rywal - mówi trener 
Cracovii Mieczysław Nahuńko. 
- Młodzieżowa drużyna z So­
snowca jest nieobliczalna, jeśli 
mają dobry dzień, potrafią spła­
tać niespodziankę. W pierw­
szych meczach w Sosnowcu raz 
nas ograli.

Wreszcie Cracovia powinna 
zagrać w najsilniejszym skła­

sezonie powrócić do niej. Mimo 
to jest oczywiście zdecydowa­
nym faworytem dzisiejszego me­
czu.

Krakowianki nie są w najlep­
szych nastrojach po serii pora­
żek. - Jak nie idzie, to nie idzie. 
Ja nie mam ani umowy o pracę, 
ani pensji. Nieoficjalnie wiem, 
że w najbliższy poniedziałek ma 
się odbyć spotkanie prezesów 
klubu z dyrektorem Zespołu 
Szkół Ogólnokształcących Spor-

Finał jubileuszu
75 lat KS Borek

odbędzie się ostatni akord ob­
chodów. Punktualnie w samo 
południe na boisko wyjdzie 
obecna drużyna Borku oraz

Turniej „Dziennika” i MTKKF
Przyjmowanie zgłoszeń

Małopolskie TKKF i nasza redakcja organizują kolejny halowy 
turniej piłkarski dla amatorskich zespołów. Odbędzie się on 
w dniach 6-7 grudnia w hali Bronowianki. Zgłoszenia 
przyjmowane są do najbliższego czwartku pod numerem telefonu 
633-26-62. Chętne drużyny muszą mieć jednakowe koszulki, a 
zawodnicy ważne badania lekarskie. (PAN)

Musiał; D.H.L. Express - Spar­
takus Niepołomice 2-4 (1-2). 
Bieniek 2 - Pieprzyca 2, Surdy,

Czwartą kolejkę spotkań 
rozegrali piłkarze w niepoło- 
mickiej lidze halowej, w któ­
rej rywalizują zespoły z po­
wiatu wielickiego i Krakowa. 
Po złym początku odradza się 
Oli Play Izatel, który zaapliko­
wał rywalowi aż 16 bramek!

Wyniki: White Cap - Co­
ca-Cola 6-2 (3-1). Bera 2, Wa- 
śniewski 2, Adamski, Marosz - 
Słomiany, Kremel; Oknoplast - 
Cool-Service 2-4 (1-1). Kot, 
Szewczyk - Klima, Jach, Gór­
ski, Iwański; H.M.S. - Oli Play 
Izatel 3-16 (1-8). Lis, Ołowski, 
Sendorek - Reinold 4, Micek 4, 
Mikołajczyk 3, Przebinda, Sta­
churski, Chajdecki, Kwater,

KOSZYKÓWKA
Ekstraklasa mężczyzn:

Unia-Wisła - AZS Koszalin, ha­
la w Tarnowie (s. 17)

SIATKÓWKA
Seria B kobiet: Wisła - Spar- 

ta Złotów (s. 17), Dalin Eąuus - 
PZPS I Sosnowiec (s. 18)

II liga kobiet: Armatura - 
UMKS Łańcut (s. 17)

Puchar Polski: Dalin Eąuus 
- Sparta Złotów (n. 10, mecz 
i rewanż po I meczu)

PIŁKA RĘCZNA
I liga mężczyzn: MTS 

Chrzanów - AZS Warszawa 
(s. 17) 

dzie, do gry wrócili po kontu­
zjach Czarnecki, Urban. 
W bramce wystąpi Kosiński, 
w obronie: Malacz, Ślusarek, 
Kozendra, Kotula, Dudek, 
Krauze, I atak: J. Drozdowicz, 
Pawlik, Urban, II atak: Mętel, 
Czarnecki, Witowski, III atak: 
Grzesik, Brejta, Gąska, w rezer­
wie: Wągroda, Bialik, W. Droz­
dowicz.

Cracovia serdecznie zapra­
sza na mecze kibiców, ustalo­
no promocyjne ceny biletów 
- 5 złotych. (AS) 

towych dotyczące nieuregulowa­
nych od września spraw związa­
nych z korzystaniem przez Cra- 
covię z nowej hali - powiedział 
trener krakowianek Marek 
Ćmił.

Pozostałe pary: Łączpol Gdy­
nia - Łysogóry Kielce, Sokół Żary 
- MKS Zgierz, AZS AWF Wrocław 
- Beskid Nowy Sącz oraz AZS Po­
litechnika Koszalin - Słupia 
Słupsk. Pauzuje SMS Gliwice.

(FIL)

zespół Borek bis, w którym 
wystąpią dawni gracze Borku 
aktualnie grający w innych 
klubach. Zapowiada się bar­
dzo ciekawe widowisko, po 
którym nastąpi oficjalne za­
kończenie obchodów klubo­
wego święta.

(PAN)

Kierzkowski.
1. Cool-Servi
2. Oli Play
3. White Cap
4. Spartakus 
5. Coca-Cola 
6. D.H.L. Ex.
7. Oknoplast 
8. H.M.S.

Strzelcy: 
(Oli-Play), 8 
Play), Lis (H.

4 10 20-11
4 9 30-17
4 9 19-13
4 6 17-19
4 4 13-17
4 3 14-20
4 3 15-22
4 3 22-31

9 - Micek
- Reinold (Oli
VI.S.), Sendorek

(H.M.S.), 6 - Lichetenstein 
(D.H.L.), Świegoda (White 
Cap), Ołowski (H.M.S.), Szew­
czyk (Oknoplast). (PAN)

II liga kobiet: AZS AWF Kra­
ków - Otmęt Krapkowice (s. 
17.30)

HOKEJ
I liga: Cracovia - SMS II So­

snowiec (s. 19, n. 19)
PIŁKA NOŻNA
Halowe rozgrywki tramp­

karzy, hala Wawelu (s. 9-19, n. 
9-19)

Mecz towarzyski: Borek - 
Borek bis z okazji 75-lecia klu­
bu (s. 12)

SPORTY WALKI
Turniej muaythai, hala To- 

meksu (n. 10)
(PAN)


